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STUDIE | TEOLOGIA

Zwiazki niesakramentalne i niepelne
w $wietle nauki Kosciota Katolickiego

MARIUSZ OSTASZEWSKI!

Diecezjia Elblgska
Wydziat Duszpasterstwa Rodzin

Abstract: Nowadays many families meet maritial problems. Undoubtedly, it is caused by numerous
economical and political reasons but also by the lack of the proper recognition of marriage. It is often
the case that young people, being afraid of taking the responsibility, live together without a maritial
union. For those people, who get married in the Church however, their relationships are also not devoid
of problems. Problems met by them differ enourmously. In many cases these problems are solved, which
fact allows to protect the family against dramatic consequences. The remaining group of married couples
is not capable of solving their problems without bearing unpleasant experiences. Those couples come
up to a point where their roads split. They assume that the time they give each other would solve their
problems. However, many couples are not able to survive through such a trial and, as a consequence,
they split up in order to find a new way to allign their lives. Results which are abode by them incredibly
complicate their future. They do not have the possibility to reenter a sacramental marriage, they often
live in solitude or, what is worse, in non-sacramental marriages or common-law unions. This form of life
causes the closure of the way to the sacrament of the Holy Communion or to receiving an absolution. On
the other hand, those people need the support of the Catholic Church and Her clergymen.

Key words: Marriage. Non-sacramental marriage. Common-law union. Sacrament. God. Love. Holy
Communion.

Zwiazki niesakramentalne i niepetne to problem wspotczesnego $wiata zaréwno
w odczuciu spotecznym jak i nauczaniu Kosciota. Sobor Watykanski 11 w Konsty-
tucji duszpasterskiej o Kosciele zauwaza, ze: ,Sposrod licznych spraw, ktére dzis
budzq powszechng troske, nalezy rozpatrzy¢ przede wszystkim nastepujqce: sprawy
matzenistwa i rodziny, kultury ludzkiej, zycia gospodarczo-spotecznego oraz poli-
tycznego, solidarnosci rodziny ludzkiej i pokoju. Niech kazdq z tych spraw rozjasniajq
zasady i promienie $wiatta przechodzgcego od Chrystusa, niech one prowadzq chr-
zescijan i oswiecajq wszystkich ludzi w poszukiwaniu rozwiqzania tylu powiktanych
problemow* (KDK 46). Dzis, kiedy fala rozwoddéw zalewa i niszczy spoteczenstwo
i Kosciotl, rozwiazanie powiktanych probleméw zycia matzenskiego i rodzinnego jest
szczegolnie aktualne.

1 ks. Mariusz Ostaszewski, dr teologii, specjalizacja: duszpasterstwo rodzin. Duszpasterz Rodzin
Diecezji Elblaskiej, wykladowca w WSD w Elblagu. Autor kilku publikacji specjalistycznych
z zakresu teologii pastoralnej duszpasterstwa rodzin.
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W dzisiejszych czasach wiele rodzin spotyka sie z problemami matzenskimi.
Spowodowane jest to niewatpliwie wieloma przyczynami ekonomicznymi, politycz-
nymi?, ale takze wynikajacymi z braku wlasciwego spojrzenia na instytucje, jaka jest
malzenstwo. Czesto jest tak, ze mtode osoby, bojac sie podjecia odpowiedzialnosci,
zyja ze sobg bez zwiazku malzenskiego. Te, ktore zawieraja koscielny slub, nie s3
pozbawione problemow. Klopoty, ktore napotykaja sa rdznej skali. W wielu przy-
padkach s3 one rozwigzywane, co pozwala uchronic rodzine przed dramatycznymi
dla niej skutkami. Pozostala jednak grupa nie jest w stanie rozwiazac¢ sprawy, nie
ponoszac przy tym przykrych doznan. Dochodza one do momentu, w ktérym ich
drogi sie rozchodzg po to, by czas, ktdry daja sobie, przyczynit sie do rozwigzania
klopotéw. Wiele jednak par takiej proby nie wytrzymuje i w konsekwencji rozchodza
sie, aby na nowo utozy¢ sobie zycie. Nastepstwa, jakie ponosza, niesamowicie kom-
plikuja ich przyszto$¢. Nie majac bowiem mozliwosci ponownego zawarcia sakra-
mentalnego zwigzku malzenskiego, Zyja czesto w samotnosci lub co gorsza w zwiaz-
kach niesakramentalnych i niepetnych. Taka forma zycia powoduje zamkniecie dro-
gi do sakramentu, jakim jest przyjmowanie Komunii Swietej, czy otrzymania rozgr-
zeszenia. Z drugiej strony takie osoby potrzebuja wsparcia ze strony Ko$ciola i jego
duszpasterzy.

Czynniki wplywajace na rozpad wspdlnoty malzenstwa i rodziny

Wspolnota matzenska boryka sie z réznymi czynnikami, ktore wptywaja na nie
pozytywnie czy negatywnie. Jedne buduja, zas inne powoduja roztam tej wspol-
noty. Jednym z nich s3 konflikty. Ot6z w konflikcie matzenskim na ogdt wina lezy
po obu stronach - analogicznie jest w przypadku rozwodu. Pomimo, iz decyzja jest
podejmowana tylko przez jedng osobe, to i tak odpowiedzialno$¢ ponosza obydwoje
matzonkowie. Trudne jest do ustalenia, kto jest bardziej winny. Nie jest zasad3 to,
iz ten, ktory opuszcza, jest ,bardziej winny. W niedalekiej przesztosci rozwiedze-
ni byli uznawani za nienormalnych, wrecz izolowano sie od takich oséb. W spotec-
zenstwie panowal purytanizm¢. W czasach obecnych spoleczenstwo bagatelizuje
rozwod, a Ko$cidt stat sie mitosierny. Nie ma powodu do chluby, kiedy sedzia ogtasza
porazke zawartego wczesniej zwiazku. W sytuacji, gdy czlowiek w budowaniu
szczescia matzenskiego liczyt tylko na siebie, porazka stanowi dla niego kleske, a to
z kolei stanowi cios dla pychy. Czlowiek probuje pokonywac w sobie niedoskonatos-
ci, a pycha nakierowuje go na podboj wraz z zagarnieciem bogactwa $wiata i jego
przepychems. Tkwigca gteboko w kazdym cztowieku pycha musi zosta¢ pokonana.
Bowiem tylko w ten sposéb ludzie beda zdolni do mitosci, do ktorej zostali wezwa-

2 Por. S. Tykarski, Kryzys matzeriski jako wyzwanie dla duszpasterzy. Studium teologiczno-pastoral-
ne, Torun 2015, s. 53 - 83.

3 Por J. Grzybowski, Nadzieja odzyskana, Krakow 1998, s. 22.

4 Purytanizm - ruch reformatorski wytworzony przez purytan. Swym wptywem objat liczne kre-
gi spoleczenstwa - gléwnie mieszczanstwo. Purytanie tworzyli niezalezne organizacje koscielne.
Bedace niezalezne od kréla jak i wladzy biskupiej. Rozpowszechniali rygoryzm etyczny oraz suro-
wy tryb zycia (miedzy innymi przestrzeganie zakazu pracy w niedziele), w: Wielka Encyklopedia
PWN, pod red. ], Wojnowski, Warszawa 2004, T.XXI], s. 558.

5 Por. P. Salaiin, Zyjqcy w separacji, rozwiedzeni, Poznan 1997, s. 40 - 41.
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ni przez Jezusa. Rozwiedzeni maja mozliwos¢ zmiany swojego postepowania, gdy
przezywaja cierpienie®.

Wrogos¢ i gniew s3 uczuciami, ktore mogg sie przeksztatci¢ w probe dokonania
czegos ztego osobie pozostawiajacej drugiego wspotmatzonka. Proba zemsty, ktdra
sie rodzi najczesciej, objawia sie w oczernianiu wspotmatzonka przed rodzine i znaj-
omymi. Czesto zto$¢ przenoszona jest w miejsce pracy, na rodzing a takze na Boga.
Towarzyszace poczucie winy, ktére wzrasta podczas wnoszenia sprawy, ujawnia
sie nie tylko u matzonka porzucanego, ale takze u wnoszacego pozew o rozwdd.
Odczuwa on przewinienia wobec dzieci, a czasami réwniez wobec Kosciota. Pod-
zialu na winnego oraz skrzywdzonego wspotmatzonka nie mozna identyfikowac
z matzonkiem, ktdry zostawia rodzine i z matzonkiem porzuconym. Takie uproszc-
zenie jest niebezpieczne albowiem wina zawsze lezy po obu stronach. Osoba, ktd-
ra jest identyfikowana z matzonkiem ,opuszczonym“ mogla sama by¢ przez wiele
lat matzonkiem ,opuszczajacym” wskutek odrzucania prob dialogu, demonstruja-
cym swoje pretensje i krzywdy, traktowanie swojego wspdétmatzonka w sposob lek-
cewazacy i przedmiotowy”. Czesto w rozmowach z osobami Zyjacymi w zwigzkach
cywilnych wystepuje poczucie winy®. Maty odsetek ludzi rozwiedzionych stwierdza,
iz nie ma sobie nic do zarzucenia. Osoby, ktdre zostaly okrutnie skrzywdzone przez
wspotmatzonka, czesto zarzucaja sobie, iz niewystarczajaco wlozyty pracy w to, by
matzenstwo sie nie rozpadto. Przewaznie oboje nosza w sobie poczucie winy wobec
bytego matzonka, reszty rodziny a nawet Boga. Refleksja i rodzace sie z niej poczu-
cie winy czesto ujawnia sie juz w nowym, niesakramentalnym matzenstwie, gdy jest
juz za pézno. Powstajace rdznorakie rozterki czesto doprowadzaja do wewnetrzne-
go chaosu. W wielu przypadkach przekonanie o wlasnej winie, ktore jest ogromne,
zagraza zdrowiu psychicznemu i fizycznemu®.

Intryga, ktora fatwo mozna dostrzec, ukierunkowana jest na matzenistwo
i rodzine. To, co pochodzi ze srodkéw masowego przekazuy, co jest przekazywane
przez otoczenie, w jezyku socjologicznym nosi ono nazwe ci$nienia odgdrnego.
Wszystkie te elementy ogromnie wplywaja negatywnie na trwatos¢ malzenstwa,
a w konsekwencji trwato$¢ rodziny. Skutkiem tego dziesiatki tysiecy par w kazdym
roku rozwodzi sie”.Osoba rozwiedziona nie moze zy¢ nienawiscig do wspdétmatzon-
ka, zwlaszcza w chwili, gdy ukfada sobie od nowa prywatne zycie. Akceptacja swo-
jego stanu i przyjecie go moze doprowadzi¢ do uzdrowienia, tym bardziej, gdy taki
cztowiek ponosi pewnga czes¢ winy”.

Normy, ktore obowiazuja przy orzekaniu rozwodu s3 niesatysfakcjonujace
dla feministek. W opublikowanym raporcie Sytuacja kobiet w Polsce przez orga-
nizacje pozarzadowa Pekin 1995 autorki zadaja utatwienia dezintegracji zwiazkow

6 Por. P. Tamze, s. 40.

7 Por.]. Grzybowski, dz. cyt., s. 20.

8  Por. M. Ostrowski, Wy jeste$cie w Kosciele, Poznan 2011, s. 60 - 61.
9 Por. ]. Palyga, Oni tez chcq byc wierni, Zabki 1999, s. 22.

10 Por. M. Paciuszkiewicz, Drogi powrotu, Zabki 1999, s. 214.

u Por.J. Grzybowski, dz. cyt., s. 24.
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matzenskich. Prezentowany w mediach wzor wspdczesnej kobiety stanowczo odr-
zuca instytucje, jaka jest matzenstwo®.

Jednym z wiekszych btedow popetnianych przez cztowieka, a majagcym wpltyw
na rozpad malzenstwa, jest dtuga separacja matzonkéw spowodowana wyjazdem
za granice w celu zarobkowym?. Gdy jednak taki wyjazd dojdzie do skutku, nalezy
ograniczyc go czasowo jak tylko jest to mozliwe*.Szerokie oddziatywanie na wzras-
tajaca liczbe rozwoddw ma z pewnoscia typ obecnej cywilizacji. Wyjazdy zarobkowe,
ktore s3 czeste i dlugie, delegacje z nieznang grupa osob, promowany przez media
swobodny styl zycia, dotyczacy ludzkiej intymnoéci, a takze presja erotyzmu bijaca
zagencji towarzyskich, niewatpliwie wptywaja negatywnie na matzenstwo, ostabiajac
wiez zwiazku, przez co wzrasta liczba rozwiedzionych®. Ponadto nieporozumienia,
zdrady, kiotnie, alkohol, przemoc fizyczna dzialaja negatywnie na matzenstwo roz-
dzielajac je - tak jak piorun rozszczepiwszy drzewo - doprowadzajac w konsekwen-
cji do rozwodu®. Juz same przekonanie o tym, iz rozwod jest dozwolonym wyjsciem
z kryzysu matzenskiego, dziata destrukcyjnie na matzenstwo. Wiele par mogtoby
nadal tworzy¢ udane matzenstwo, gdyby w chwilach kryzysu nie byto brane pod
uwage rozwigzanie, jakim jest rozejscie sie”.

W Limerick w Irlandii Ojciec Swiety Jan Pawet 11 wypowiedziat sie na temat
matzenstwa. W swej homilii podczas Mszy $w. na stadionie w Greenpark 1 paz-
dziernika 1979 r. wskazal na nowe idee i aspiracje, ktore niosa niebezpieczenstwo
dla swietosci i trwato$ci matzenstwa. Ponadto podkreslit, Ze mozliwo$c otrzymania
rozwodu w sferze prawa cywilnego powoduje, iz trwatos¢ i stabilnos¢ matzenstwa
jest trudniejszym do utrzymania dla kazdego®.

Obraz rodziny, ktory jest przedstawiany i jednoczesnie promowany przez pol-
skie media w programach i serialach jest wypaczony dla wiekszo$ci odbiorcow. Taka
samg opinie wypowiadano na II Synodzie Plenarnym, na ogolnopolskim spotkaniu
twierdzac, iz tradycyjny model rodziny jest cynicznie wysmiewany, a przez co wyk-
piona zostaje nierozerwalno$c zwigzku matzenskiego®.

Rézne s3 okolicznosci, ktore powoduja rozpad matzenstwa. Generalnie moz-
na podzieli¢ je na przyczyny dalsze i blizsze. Do przyczyn dalszych naleza: relaty-
wizm moralny, hedonizm, niewystarczajace przygotowanie do zycia matzenskie-
go, przeciwne i wrogie matzefistwu kierunki w polityce, gospodarce i mediach®.

2 Por. ]. Klys, Wspélczesne wypaczenie funkcji rodziny w Polsce’, w: Arena bitwy o zycie’, pod red. K.
Majdanski, M. Schooyaens, J. Klys, Eomianki 2000, s. 155.

3 Por.]. Salij, Matzenstwo, rozwéd, zwiqzki niesakramentalne, Poznan-Krakéw 2000, s. 33.

14 Por. Tamze, s. 34.

15 Por. J. Palyga, Kosciét oddalonych - glos duszpasterza, w: W trosce o Koscidt, pod red. K. Kowalik,
A Jarzabek, V. Kmiecik, Lublin 2001, s. 142.

16 Por. Tamze, s. 143.

v Por.]. Salij, dz. cyt., s. 74.

8 Por. Przemowienie wygtoszone na XXXIV sesji zgromadzenia ogdlnego Organizacji Narodow Zjed-
noczonych, w: Jan Pawet I w Irlandii i Stanach Zjednoczonych. Przeméwienia i homilie pod red. E
Czerny, Warszawa 1981, s. 102 - 105; Homilia podczas Mszy Swietej na stadionie Greenpark, w: Jan
Pawet Il o matzenstwie i rodzinie, pod red. ]. Sobiepan, Warszawa 1983, s. 120.

19 Por. R. Bielen, Duszpasterstwo rodzin we wspéiczesnej Polsce, Lublin 2001, s. 441.

o . S. Tykarski, Kryzys matzeniski jako wyzwanie, dz. cyt., s. 64 - 71.
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Zas do przyczyn blizszych wlicza sie: infantylno$¢ duchowa, psychiczna i religijna,
niewierno$¢, brak wzajemnego zrozumienia, egoizm, niezdolno$¢ do relacji miedzy-
osobowych oraz sposob bycia niewlasciwy matzenstwu®. Systemy totalitarne, ktére
panowaly w niedalekiej przesztosci, w swym programie zawieraty miedzy innymi cel
jakim bylo zniszczenie rodziny. Dzisiejszy ,0$wiecony” totalitaryzm jest analogicz-
ny do poprzedniego, a w swym dazeniu pragnie pozbawi¢ rodzine podmiotowosci.
Dzialalno$¢ i inicjatywy prowadzone pod patronatem ONZ daza do zmiany definicji
rodziny, matzenistwa, ptciowosci i mitosci, zmiany pojecia rodzicielstwa>.

Na plaszczyznie zycia rodzinnego dokonuja sie jaskrawe przemiany. Socjolo-
gowie podkreslajg, iz matzenstwa i rodziny staja sie coraz bardziej nietrwate. Wyni-
ka to bowiem z procesow deinstytucjonalizacji podstawowego ukladu rodziny, prze-
mieniajacego sie w nowe formy zycia rodzinnego oraz wielos¢ tzw. nowych form
zycia, do ktorych zalicza sie: rodziny niepetne, konkubinaty, rodziny wtdrne, rodzi-
ny homoseksualne. Widocznych jest wiele objawow tzw. post-nowoczesnej rodziny
jaki wielos¢ form zycia rodzinnego oraz matzenskiego, deinstytucjonalizacji rodzi-
ny, dostosowywanie rodziny do subiektywnych planéw zyciowych etc. Rozprzestr-
zeniajace sie, odmienne modele zycia rodzinnego oraz matzenskiego s3 akceptowa-
ne spotecznie. Ponadto pluralizm form matzenskich i rodzinnych wptywa negaty-
whnie na poboznos¢ oraz tacznosé z Ko$ciotem, a to powoduje utrate znaczenia war-
tosci religijnych, powodujac oslabienie trwato$ci rodziny i matzeristwa w aspekcie
instytugjiz. Ukazuje sie mnogo$c¢ przyczyn, ktore wptywaja negatywnie na wartosci
rodzinne, powodujac jej rozklad i zmiany w tradycyjnej rodzinie. Aktywne stosunki
przedmatzenskie powoduja wzrost liczby dzieci rodzacych sie poza matzenstwem, co
jest proporcjonalne do zwiekszajacej sie liczby konkubinatéw. Akceptowana pows-
zechnie kohabitacja oraz jej zjawisko nie stanowia juz problemu. Ponadto w wielu
krajach prawa przystugujace matzenstwom, przystuguja takze zwigzkom konkubi-
nackim?,

W obecnych czasach dostrzegalne jest w Polsce oraz w innych krajach Unii
Europejskiej nieprzyjazne uwarunkowania dla instytucji rodziny oraz matzenstwa.
Zwiazane jest to z szybkimi zmianami zachodzacymi w dziedzinie ekonomii i kul-
tury, zwiekszajacym sie bezrobociem, powiekszajaca sie przestrzenig ubostwa,
trudnosciami socjalnymi. Jednak w znacznej czesci wynika to ze sprzeciwu niekto-
rych instytudji i srodowisk wzgledem trwatego zwigzku matzenskiego i rodzinnego.
Dostrzegalne sa zatem intensywne proby presji z dziedziny politycznej, gospodarczej
oraz kulturowej, majace w swym dzialaniu zachwiac¢ rola rodziny oraz matzenstwa®.
W wielu panstwach, w ktorych przewazaja rzady lewicowe, pojawiajace sie presje
polityczne, wplywaja na mass media i w ten sposob ksztaltowana jest opinia pub-

2 Por. ]. Krajezynski, Prawo rodziny do opieki duszpasterskiej, Ptock 2007, s. 301.

2 Por. ]. Bajda, Rodzina miejscem Boga i cztowieka, Eomianki 2005, s. 285.

3 Por. ]. Marianski, Religijnos¢ spoteczeristwa polskiego w perspektywie europejskiej, Krakow 2004, s.
345 - 346.

24 Por. Tamze, s. 346.

35 Por. A. Czerny, Wspéiczesne paristwo a rodzina w: Rodzina. Historia i wspdtczesnosc, pod red. W.
Korzeniewskiej, U. Szuécik, Krakow 2006, s. 429 - 430.
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liczna oraz watpliwa ,poprawnosc¢ polityczna“, Partie lewicowe, majace $wiadomos¢
decydowania panistwa w obszarach zycia jednostek, dostrzegajq istniejace dwie fun-
damentalne podstawy suwerennosci obywateli wzgledem panstwa: rodzine i wlas-
no$c prywatna. W opinii wielu obroncow katolickiej mysli spotecznej niekorzystne
dziafania prowadzone wzgledem rodziny przyjmuja przede wszystkim forme ,nad-
proporcjonalnego ukazywania rodzin zaburzonych i patologicznych oraz przemocy
domowej. Prezentuja czesto tzw. ,wolne zwiazki® czyli zwiazki nietrwate i nieptod-
ne. Opowiadaja sie za legalizowaniem zwigzkéw homoseksualnych, wspieraja ruchy
feministyczne, ktore forsuj ideat kobiety wrogi matzenistwu i rodzinie®®.

Przyczyna, ktora jaskrawo sie wyrdznia w walce z rodzing, ma charakter eko-
nomiczny. W opinii ksiedza Marka Dziewieckiego® trwala i szczesliwa rodzina nie
stwarza okazji do zarobku, bowiem nie naduzywa ona alkoholu, nie kupuje narko-
tykow, pornografii czy tez srodkow antykoncepcyjnych. Rodziny trwate i szczesliwe
nie podlegaja presji reklamy oraz mody, ktére tworza sztuczne potrzeby w dzie-
dzinie ubioru, wyposazenia domu czy wakagji. Rodziny w kryzysie lub osoby poza
rodzing stanowig sfere tatwego zarobku, z ktdrej chetnie korzystaja: psychiatrzy,
psycholodzy, adwokaci, lekarze, przemyst antykoncepcyjny, aborcyjny, pornogra-
ficzny, alkoholowy etc. Ekonomiczne i polityczne presje stanowia dla siebie wza-
jemne uzupelnienie i wzmocnienie. Spowodowane jest to wspétczesng demokracja
oparta na dyktaturze pieniadza, w ktdrej znaczenie i dziatalno$c politykéw zalezna
jest od zaplecza materialnego, jakim dysponuja. Ponadto wsparcie ze strony polity-
kow jest pozadane do uzyskania coraz wiekszych kapitatow?.

Poza tym skrajne dziafania ideologii ,gender*® - stanowia przyczyne podwaza-
nia instytucji rodziny. Niepokojace s3 ataki wymierzone w rodzine na plaszczyz-
nie kulturowej, politycznej, administracyjnej oraz ustawodawczej. Ewidentne s3
dzialania dazace do zréwnania z rodzing odmiennych form wspétzycia, ktore w zde-
cydowany sposob odcinaja sie od zasadniczych zatozen porzadku etycznego jak
i antropologicznego®. Wskutek oddziatywania ideologicznego oraz uwarunkowan
ekonomicznych moralnos¢ zostaje zdeprawowana i w konsekwencji cztowiek staje
sie niewrazliwy na normy moralne. Powod takiego stanu upatrywany jest w wymus-
zonych praktykach niemoralnych, ktore usprawiedliwia sie przy pomocy wyzszych
koniecznosci zyciowych takich jak kradzieze, zaparcie sie wiary bedace wynikiem
strachu, rezygnacji, bezwladnego poddawania sie przemocy, zatraceniu honoru.

26 Por. Tamze, s. 430.

27 Ks. Marek Dziewiecki: ur. 03.07.1954 w Radomiu. Swiecenia kaplaniskie otrzymat w 1979r. po ukon-
czeniu Wyzszego Seminarium Duchownego w Sandomierzu. W latach 1981-1988 studiowat na Uni-
wersytecie Salezjanskim w Rzymie. Jest magistrem teologii i doktorem psychologii. Od 1997r. pet-
ni urzad Krajowego Duszpasterza Powotan. W Komisjii Episkopatu Polski zajmuje sie sprawami
dotyczacymi trzezwosci. Ponadto wspdtdziata z Pafistwowa Agencja Rozwigzywania Probleméw
Alkoholowych, pobrano z: http://www.marekdziewiecki.pl/, dnia 07.05.2012.

38 Por. A. Czerny, dz. cyt., s. 431.

29 Idea ,gender” definiuje sie jako ,kazda czynnos¢ seksualna, ktora jest usprawiedliwiona, a zasady
spoteczne powinny ulec takiej przemianie, aby da¢ miejsce, poza meskim i zenskim, takze innym
rodzajom pici’, w: Papieska Rada ds. Rodziny, Rodzina, matzeristwo, pkt. 8.

3 Por. Papieska Rada ds. Rodziny, Rodzina, maizeristwo i ,wolne zwigzki’, pkt. 14-15.
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Owe obciazenia spoteczne odbijaja sie na rodzinie. Taki stan rzeczy wymaga wyczy-
szczenia przez uswiadomienie spoteczne oraz przez promocje wlasciwego modelu
zycia rodzinnego. Jednak mass media w swym przekazie rozpowszechniajg wzorce
patologiczne?..

Jan Pawet Il podczas spotkania 27 czerwca 1998r. z przedstawicielami Wioskie-
go Forum Katolickich Stowarzyszen Rodzinnych wypowiadat sie na temat rodziny.
W swoim przemowieniu wskazat na przyczyny kryzysow rodzin wtoskich w obec-
nym czasie. Wsrdd najwazniejszych wymienil: brak stanowczej polityki prorodzin-
nej, dopuszczenie prawne sposobu prokreacji niewymagajacej istnienia rodziny,
a takze sktonno$¢ do zréwnania, w zakresie polityki, rodziny z réznymi formami
wspotzycia ludzi®. Ponadto model obecnej kultury, ktory sie wigze z okreslony-
mi trudno$ciami zyciowymi przyczynia sie do powstawania rozwodow, co w kon-
sekwencji prowadzi takze do zwiazkow niesakramentalnych. Poza tym panujace
nastawienie do samego rozwodu jak i postawy wobec 0sdb rozwodzacych, odgrywa
wazna role. Podejscie do matzenstwa jako ,,proby“ trumaczy lekkomyslne odnosze-
nie sie do tego wydarzenia®.

Warto zauwazy¢, ze w dokumencie roboczym W trosce o polskq rodzine 11 Pol-
skiego Synodu Plenarnego podjeto juz problem rodziny polskiej zyjacej w koncéwce
lat osiemdziesiatych. Ujemnie zostaly ocenione warunki demograficzne zwlaszcza
w kwestii rosnacej liczby rozwodéw. Jako najczestsze powody rozpadu zwigzkow
matzenskich wskazuje sie: naduzywanie alkoholu, niewierno$¢ matzenska, neuro-
tycznos¢, brak sity do pokonywania trudnosci matzenskich, egoizm, przyzwolenie
spoleczenstwa oraz niewystarczajaca religijnosé. W przypadku, gdy wychowanie
jest wyprowadzone poza rodzine - i faczy sie ze zbieznymi modami wychowawczy-
mi - w mtodych ludziach formuje sie miedzy innymi postawa akceptacji dla rozwo-
dow.

Wsrod negatywnych sytuacji wspotezesnej rodziny wymienia m.in. rosnaca
liczbe rozwodoéw. Jako przyczyne tego negatywnego zjawiska, wskazuje na ,skazone
pojecie i przezywanie wolnosci, rozumianej nie jako zdolnos¢ do realizowania praw-
dziwego zamystu Bozego wobec matzenistwa i rodziny, ale jako autonomiczna sita,
utwierdzajaca w dazeniu do osiggniecia wlasnego egoistycznego dobra, nierzadko
przeciw innym* (FC 6)%°.

3t Por. M. Cisto, Rodzina w duszpasterstwie Kosciota, w: Znaki nadziei dla $wiata i Kosciola, pod red.
A. Schulz, Warszawa 2001, s. 195 - 196.

32 Por. L'Osservatore Romano nr 8-9 (205) 1998, 5.66

3 Por. G. Pyzlak, Duszpasterstwo zwiqzkow niesakramentalnych, w: Roczniki teologiczne T.LIII 6
(2006), 5.178 - 179.

34 Por. W. Géralski, Zagrozenia matzeristwa i rodziny swietle dokumentow roboczych II Polskiego
Synodu Plenarnego, w: Program duszpasterski na rok 1993/94, pod red. E. Szczotok, A. Liskowacka,
s. 383 - 384; W. Géralski, O przysziosci polskiej rodziny, w: Przeglgd Powszechny, nr 21993, s. 219.

35 Por. P. Kiniewicz, Wychowanie spoteczne w $wietle ,, Familiaris consortio’, w: Wychowanie w rodzi-
nie chrzescijariskiej pod red. K Jezyna, T. Zadykowicz, Lublin 2008, s.77.

36 Por. ]. Nagorny, Problemy moralne wspélczesnej rodziny polskiej, w: Wychowanie w rodzinie chrze-
Scijaniskiej pod red. K Jezyna, T.Zadykowicz, Lublin 2008, s. 92.
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Do przyczyn natury religijnej, ktore prowadza do rozpadu zwigzku matzenskie-
go, a takze do powstawania nowych zwigzkéw naleza: niezdolnos¢ do stworzenia
malzenstwa z osoba niewierzaca, obojetnos¢ religijna rodzaca sie z zaniedbania
w czasie katechezy szkolnej, odmowa postugi religijnej, negacja wartosci biblijnych,
religijnos¢ odswietna, nierozumienie godnosci cztowieka, uznanie Kosciota tylko
jako swieckiej instytucji, selekcja wartosci moralnych, wyrzuty kierowane pod adre-
sem Kosciota spowodowane ztym przyktadem katolikéw, nieumiejetnos¢ w rozwia-
zywaniu problemow matzenskich, niezrozumienie zadan matzenskich. Z kolei
do przyczyn socjologiczno-psychologicznych i kulturowych zalicza sie: przejscie ze
srodowiska wiejskiego do miejskiego i zwigzane z tym rozluznienie na plaszczyznie
moralnej i obyczajowej, ciasnota mieszkaniowa i ich brak dla mtodych matzenstw,
klimat jaki panuje w miejscu pracy, zmaterializowanie przy réwnorzednym spadku
autorytetu wobec Kosciola, problemy tesciowych, znerwicowanie spoteczne, nega-
tywne oddzialywanie mediow, bieda materialna, nedza moralna, przejawiajaca sie
w pijanistwie lub alkoholizmie, przyczyny losowe - wojna, emigracja polityczna,
emigracja za chlebem?.

Kosciot wobec sytuacji ,,nieregularnych®

W Kosciele szczegdlng troska objete s rodziny, znajdujace sie w trudnych
i nieprawidlowych sytuacjach. Pierwsza grupe stanowig malzenstwa mieszane,
bezdzietne, z osobami niepetnosprawnymi, uzaleznionymi, etc. Do drugiej naleza
rodziny rozbite, osoby zyjace w wolnych zwiazkach, zyjace w matzenstwach niesak-
ramentalnych (Por. FC 77-78). Duszpasterstwo rodzin zobowiazane jest do opieki
nad tymi osobami i rodzinami®.

Kosciot w swym nauczaniu nie pomija zwigzkéw niesakramentalnych, co
w ostatnich latach jest bardzo mocno zauwazalne w wypowiedziach Ojca swietego
Franciszka. Nieustannie zacheca, by osoby zyjace w zwigzku niesakramentalnym
zachowywaly wiez wiary z Jezusem. Ponadto modlitwa i udziat w liturgii nie powin-
ny by¢ lekcewazone. W swoich czynach powinni kierowac sie dobrem drugiej osoby,
prowadzac dziefa mitosierdzia. Wspdlnota Kosciota zobowigzana jest troszczyc sie
o takich ludzi, by odczuwali, Ze s3 akceptowani i Ze wyraza ona zrozumienie dla ich
niefatwej sytuacji. Takie osoby powinny doswiadcza¢ Kosciota jako miejsca, w ktérym
otrzymaja od wspdlnoty pomoc i uzdrowienie (Por. AL 293-298).Spotecznos¢ chrzes-
cijanska zobowigzana jest do pomocy w uporzadkowaniu swojej historii Zycia i wiary,
w zaakceptowaniu swojej winy, a ponadto w doswiadczeniu przebaczenia. Niejedno-
krotnie zdarzaja sie sytuacje, w ktorych takim osobom odmawia sie chrztu dziecka
i méwi, ze ich modlitwa jest zniewagg Boga, a udziat w Eucharystii grzechem*.

Duszpasterstwo 0sob zyjacych w zwiazkach niesakramentalnych powinno utr-
wala¢ wlasciwy model rodziny chrze$cijanskiej. Jezeli braknie takiego spojrzenia

37 Por. ]. Strojny, Kosci6t wobec zwigzkéw niesakramentalnych, Warszawa 1990, s. 13 - 15.

38 Por. Katecheza z dnia 24. 06. 2015, w: L' Osservatore Romano 7-8(2015), s. 51.

30 Por. R. Kaminski, Troska duszpasterstwa rodzin o matzeristwo i rodzine, w: Roczniki pastoralno-
-katechetyczne, T.2 (57) 2010, s.19.

40 Por. M. Paciuszkiewicz, Drogi powrotu, Zabki 1999, s. 59 - 60.
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na sprawe rodziny wowczas mozna nie§wiadomie akceptowac, a nawet gloryfikowa¢
to, co nie powinno by¢ zasada u ludzi wierzacych#. Katechizm Kosciota okresla, kto
nalezy do Koéciota: ,Do tej katolickiej jednosci Ludu Bozego(...) powotani sq wszy-
scy ludzie(...) nalezq lub sq jej przyporzqdkowani zaréwno wierni katolicy, jak inni
wierzqcy w Chrystusa, jak wreszcie wszyscy w ogole ludzie, z taski Bozej powotani
do zbawienia“ (KKK 836; KK 13). Oznacza to, ze takze ci, ktorzy bywaja odrzuca-
ni i nieakceptowani naleza do wspolnoty Koscielnej, a wobec tego wszyscy ludzie
sa zobowiazani do zaakceptowania ich i wlaczenia do programu zbawienia rodziny
ludzkiej, gdyz wszyscy sa zdolni do uleczenia®.

Sytuacja osob, ktorych matzenstwa odbiegaja od normy chrzescijanskiej, zastu-
guja naszczegdlng uwage i troske. Pasterze zobowigzani sa dotozyc wszelkich staran,
by takie osoby odczuty troske ze strony Kosciota, a przede wszystkim czulty mitosé¢
Jezusa. Ponadto maja obowiazek, by w duchu mitosci wzywac do ufno$ci w nieskonc-
zone milosierdzie Boze oraz ukazywac¢ jasno drogi do nawrdcenia i udziatu w zyciu
Kosciola®. W $wietle stow Jezusa na temat matzenstwa (Por. Mk 10, 6 - 9) posiada
ono znamie nierozerwalnosci, a przez to Kosciot nie moze nic zmieni¢. Moze jedy-
nie modyfikowac tylko to, co sam wprowadzit. Nie ma mozliwosci ani tym bardziej
prawa zmieniac tego, co ustanowit Stworzyciel*.

Nierzadko zdarzajq sie przypadki, gdy osoby po rozwodach cywilnych zawieraja
nowy zwigzek. Nastepnie poszukuja rozwigzania, by uregulowa¢ swoja sytuacje. Jed-
nak nie jest to w zaden sposob mozliwe. Bog przychodzi z mitoscig do ludzi trwaja-
cych w zwigzkach niesakramentalnych, ale to nie oznacza, iz akceptuje rozwody*.
Kosciot w swej madrosci i swiadomosci wie, Ze nawrocenie i metamorfoza cztowieka
przebiega w dtugim okresie czasu. Owocem synodu z 198or., dotyczacego zagadnie-
nia rodziny, jest ustawa Stopniowos¢ a nawrdcenie. Jan Pawet 11 w adhortacji Fami-
liaris consortio nawiazuje do niej ukazujac, ze grzechowi, ktéry wniknat w dzisiejsze
struktury swiata opor muszg stawic¢ wszyscy ludzie poprzez nawrdcenia serca i umy-
slu w wyrzeczeniu sie, rezygnujac z wlasnych przyjemnosci przy jednoczesnym
nasladowaniu Jezusa“®. Nie jest dopuszczalne, by niesakramentalnym zwigzkom
dawac jedynie potsrodek w postaci ,zblizenia do Ko$ciofa“ jako wspolnoty. Nie moz-
na takze dbac tylko o lepsze samopoczucie w Kosciele. Nalezy zawsze uwrazliwia¢
na Chrystusa. Dlatego w czasie prowadzonych spotkan dla osob zyjacych w zwiaz-
kach niesakramentalnych trzeba zwracac uwage na to, by powstat wsrod oséb dialog,
ktory doprowadzi do spotkania z Bogiem i z samym soba. Nie powinno sie tworzy¢
jakiego$ ,getta“ w Kosciele, gdyz takie osoby winno sie przyjac¢ do catej wspolno-
ty Kosciota. Osobne spotkania pelnia jedynie role panelu dyskusyjnego i dotykaja

4 Por. Paciuszkiewicz, Drogi powrotu, Zabki 1999

42 Por. P. Rosik, Kosciét wobec swoich zagubionych dzieci, w: W trosce o Kosciét, pod red. K. Kowalik,
A. Jarzabek, V. Kmiecik, Lublin 2001, s. 73.

4 Por. ,List do biskupéw Kosciofa katolickiego na temat przyjmowania Komunii $w. przez wiernych
rozwiedzionych zyjacych w nowych zwigzkach” Kongregacji Nauki Wiary, Rzym 1994, pkt. 2.

44 Por. ]. Palyga, ,Oni tez chcq by¢ wierni’, Zabki 1999, s.58.

4 Por. ]. Grzybowski, Nadzieja odzyskana, Krakow 1999, s.10.

46 Por. P. Salaiin, Zyjqcy w separacji, rozwiedzeni, Poznan 1997, . 14.
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tematow dotyczacych tej grupy matzenstw#. Pewna cze$¢ osob z zwiazkow niesak-
ramentalnych pragnie przystepowa¢ do sakramentu pokuty i Eucharystii. Wynika to
z pragnienia fatwiejszego prowadzenia zycia religijnego, a takze jest spowodowane
pragnieniem religijnego wychowania dzieci. Obok wyjasnienia stanowiska Ko$ciota
w tej sprawie, nalezy przedstawi¢ im inny rodzaj przyblizenia sie do Stworzyciela.
Gdy nastapi akceptacja i przyjecie takiego sposobu, mozna stworzy¢ wspotprace,
ktora doprowadzi do ozywienia i wzmocni ich religijnos¢#. Bog przyjmuje wszyst-
kich, niezaleznie od tego na jakim etapie wlasnego Zycia sie znajduja. Duch $w. jest
Jego posrednikiem, ktory dodaje nam mocy, abysmy kroczyli drogg swietosci. Jan
Pawet II w adhortacji Familaris consortio, ktora wygtosit na synodzie dotyczacym
zagadnieniu rodziny, nazwat to prawem stopniowo$ci®.

Chrystus jako prawdziwy cztowiek szedt do ludzi, zwlaszcza tych odtraconych,
cierpiacych, chorych, majacych problemy. Sam bowiem moéwit o sobie, ze przys-
zedt do tych, ktdrzy s3 potrzebujacy (Por. Mt 9, 12). Ci, ktorzy przychodzili do Nie-
go otrzymywali faski, niezaleznie od ich sytuacji. Przede wszystkim Jezus skupiat
uwage na ludziach, ktérzy pogmatwali sie na swoich drogach zyciowych. Stosunek
do tych ludzi ukazywat w przypowiesciach miedzy innymi o zagubionej drachmie
(Por. Ek 15, 8 - 10), zagubionej owcy (Por. tk 15, 1- 7), kobiecie cudzotoznej (Por. |
8, 1-u)*. Dlatego rekolekcje moga przyczyni¢ sie do tego, iz cztowiek doswiadc-
zy na nich gtodu Boga i jednocze$nie Jego mitosci wzgledem siebie. Uczestnictwo
w tego typu naukach moze ponadto budowa¢ postawe cztowieka oraz umacniac jgs.
Nieocenionymi materiatami do przemyslen nad sytuacja, w jakiej znajduja sie oso-
by w niesakramentalnych zwigzkach, moga by¢ Ewangelie i Listy Apostolskie. Ich
rozwazanie moze stac sie poczatkiem duchowego dialogu z Chrystusem, w ktorym
cztowiek zacznie stuchac i rozumied, a przestanie stawiac swoje zadanie. Taka droga
moze doprowadzi¢ do pogtebienia wrazliwosci sumienia i odpowiedzi na pytanie,
co powinien zmieni¢ w swoim zyciu*. By w jakims stopniu uzyskac¢ wzgledny spokdj
i pojednac sie z Bogiem nalezy na nowo odkry¢ Chrystusa. Kaptani w swych naukach
powinni ukierunkowac na Ewangelie, gdzie ludzie odnajda mitosiernego Jezusa, kto-
ry nie potepia zadnego czlowieka.

Okazana mito$¢ Jezusa, ktéry panuje nad wszystkim, jest niekwestionowana
pod katem historycznosci przebywania na ziemi. Zostata ona okazana wzgledem
cztowieka w sposob niezaprzeczalny> i stanowi obraz jej niezréwnanej potegi. Jezus
Chrystus jako Krol catego $wiata obdarza nas swa zarliwg mitoscig. W takich oko-
licznosciach, w jakich cztowiek znajduje w aktualnej rzeczywistosci zobowigza-
ny jest juz do osiggniecia tego celu. Cztowiek zalezny jest od Jezusa bez wzgledu

47 Por. ]. Grzybowski, dz. cyt,, s. 61.

48 Por. ]. Palyga, dz. cyt., s. 21.

49 Por. P. Salaiin, Zyjqcy..., dz. cyt., Poznan 1997, s. 72.

5o Por. ]. Palyga, dz. cyt, s. 27.; Por. P. Rosik, dz. cyt., s. 74.

st Por. . Grzybowski, dz. cyt., s. 60.

52 Por. Tamze, s. 144.

53 Por. J. Palyga, dz. cyt, s. 24.

5+ Por. W. Granat. Dogmatyka katolicka. Synteza, Lublin 1967, s. 220 - 227.
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na postawe jego i Swiata. Obecnos¢ Jezusa, Jego zwigzek z cztowiekiem i $wiatem nie
moze nie mie¢ wplywu na nasz los. Stanowi to dla nas wazny element, ktory przewy-
zsza wszelkie zagadnienia. Nasz zwiazek z Chrystusem wyjasnia, a zarazem okresla
Jego odniesienie do nas®.

W ciagu catej swojej dziatalnosci na ziemi Jezus poszukiwat ludzi, ktorzy w jaki-
ms stopniu sie zagubili w Zyciu. Waznym akcentem jest to, iz inicjatywa poszukiwan
wychodzita ze strony Jezusa, a nie ludzi grzesznych. Tak, jak wtedy Jezus wyruszat
na poszukiwanie ludzi, tak to sie dzieje w dzisiejszych czasach.Jezus stanowi przy-
klad i potwierdzenie tego, iz najwieksza mitos¢ jest zdolna doj$¢ nawet do cierpie-
nia. Krzyz, ktory przyjal, stanowi dla ludzi nauke prawdziwej mitosci. Wiasnie dla-
tego Jezus jest w stanie pomdc osobom przezywajacym separacje lub rozwiedzionym
w doswiadczaniu ich cierpienia. Doznania jakie przezywa cztowiek w wyniku rozlaki,
powoduja w cztowieku wszelakie cierpienia jak: czysto fizyczne (przemoc), moralne
(troska o dzieci, niezyczliwe reakcje otoczenia), cierpienia natury duchowej u chr-
zedcijan (uczucie odrzucenia spowodowane zyciem w sprzecznosci z przykazania-
mi), udreka spowodowana zerwaniem wiezi z drugim czlowiekiem. Rozwazanie Meki
Jezusa moze okazac sie dla rozwiedzionych lub Zyjacych w separacji ich ukojeniems”.

Rozwiedzeni, ktorzy zawarli nowy cywilny zwiazek nie popadaja w kare eksko-
muniki, lecz ze wzgledu na brak mozliwosci przystepowania do sakramentu Eucha-
rystii trzeba ich uznac za osoby, ktére w jakis sposob zyja jako niepelnosprawni we
wspolnocie koscielnej. Wedtug prawa koscielnego postrzegani sg jako cudzotoznicy
i bigamisci*®. Jednakze Kosciot nigdy nie odwracat sie od osob, ktére poprzez zawar-
cie niesakramentalnego zwigzku wykluczyly sie z mozliwosci przyjmowania pehni
sakramentow. W swoim dziataniu Kosciét odczuwa odpowiedzialno$c za wszystkich
ochrzczonych, a zwlaszcza za tych, ktorzy potrzebuja Bozego mitosierdzia®.

Kos$ciot w swych debatach na temat matzonkow zyjacych w zwiazkach niesak-
ramentalnych podkresla, iz nalezg do grupy ludzi cierpigcych. Przez przyjecie i rea-
lizacje zalecen Kosciota osoby z niesakramentalnych zwiazkow moga , przezwyciezyc
w wierze cierpienie, ktérego zrédlem jest ich sytuacja“ (List do biskupéw Koéciota
katolickiego na temat przyjmowania Komunii $w. przez wiernych rozwiedzionych
zyjacych w nowych zwiazkach, 10)®.

Kosciot w swym nauczaniu nie moze jedynie poprzesta¢ na ukazywaniu prawa,
ale zobowiazany jest takze do ukazania sposobu jego przestrzegania. Bozemu prawu
towarzyszy takze taska. Duch Swiety, ktéry zostat zestany po Zmartwychwstaniu
Jezusa pozwala cztowiekowi wypetnia¢ swoje nowe prawo, wyznaczajac nowy porza-
dek, ktorym s3 taski. Od tego momentu mozliwym stato sie zachowanie trwatosci

55 Por. F. Woronowski, Chrystus i swiat, Eomza 1998, s. 31.

56 Por. J. Palyga, dz. cyt,, s. 29.

57 Por. P. Salaiin, dz. cyt., 5. 27.

58 Bigamia - jednoczesne trwanie w dwdch zwiazkach matzenskich. Gdy pierwszy zwigzek zostat
zawarty zgodnie z prawem to drugi nie moze w ogole zaistnie¢. Wedlug prawa ko$cielnego jest to
niezgodne, a w polskim prawie jest nawet karalne, w: E. Ozorowski, Stownik matzeristwa i rodziny,
Warszawa 1999, s. 34 - 35.

5 Por. P. Goralczyk, Rozwdd i powtdrne matzeristwo, w: Com, nr 1 (103) 1998, s. 127.

60 Por. J. Grzybowski, dz. cyt., s.100.
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i wiernosci matzenskiej. Nowe przymierze mito$ci jest wieczne i nierozerwalne. Sak-
rament matzenstwa jest realizacja tego Boskiego przymierza. Kryzysy matzenskie
mogtyby by¢ przezwyciezone, gdyby matzonkowie odniesli sie do faski sakramentu
matzenskiego. Wspolnoty koscielne zobowigzane sg nieustannie o tym przypomi-
nac. Bez oparcia we wspdlnocie matzenstwa, pozostawione bez opieki wspolnoty,
moga sobie nie poradzi¢ w niebezpieczenstwie®. Duszpasterze w swoich dziataniach
na rzecz osob zyjacych w zwigzkach niesakramentalnych zobowiazani s do opie-
ki nad tymi, ktorzy ponosza konsekwencje rozwodu. Troska obowigzani s3 otoc-
zy¢ wszystkich, a zwlaszcza dzieci. Ponadto winni pomoc w zagojeniu sie ran, ktdre
uderzyly nie tylko w przymierze malzenskie, ale takze Chrystusa z Ko$ciotem. Kos-
ciot zobligowany jest do zajecia wlasciwego stanowiska wobec faktu rosnacej liczby
nieprawidtowych sytuacji. Ma obowiazek stawienia oporu obyczajowosci, ktdra jest
wynikiem mentalnosci zaprzeczajacej wartosci malzenstwa, jako nierozerwalnej
wiezi. Oprocz ukazywania btedow Kosciot dazy w swych dziataniach do wykorzysta-
nia wszelkich mozliwych sposobdw, aby wspélnoty lokalne zdotaty poméc osobom
zyjacym w niesakramentalnych zwigzkach.

Ludzie, ktorzy petnig wszelakie funkcje w Kosciele powinni podja¢, za namowa
biskupéw, wilasciwe zadania zmierzajace do udzielenia pomocy osobom, kto-
re doswiadczaja przykrych konsekwencji rozwodu. Nalezy podejmowac wszelkie
dzialania, aby wspolnota koscielna pogtebiata swoja solidarnos¢ i wlasciwie rozu-
miala znaczenie stowa ,milosierdzie’, przy jednoczesnym niezmienianiu prawdy
na temat matzenstwa. Kosciot musi starac sie o pogtebienie ufnosci w Prawo Boze,
ktore staranie chroni rodzine i matzenstwo®.

Papiez Franciszek wezwal wszystkich wiernych, aby udzielili pomocy osobom
rozwiedzionym oraz by udzielili wszelkich staran, by takie osoby nie czuly sie odtaczo-
ne do Kosciota, albowiem naleza do niego wskutek chrztu i powinny bra¢ udziat w jego
zyciu (Por. AL 308). Papiez apelowat o modlitwe za tych ludzi. Skutkiem tej prosby
teologowie i duszpasterze podjeli zmiane swej postugi, dazac do pracy z tymi osobami
w duchu mitosci mitosiernej® Ko$ciot analizujac te uwage opisat praktyke matzenstwa
na probe, okreslajac jg jako eksperymentowanie na ludziach ,ktérych godnosc wyma-
ga, aby byly zawsze i wylqcznie celem mitosci obdarowania bez jakichkolwiek ogranic-
zen czasu czy innych okolicznosci“ (FC 8o). Taki rodzaj zwiazkow nie jest dopuszczal-
ny w Kosciele®. W naukach o duszpasterstwie rodzin podkreslit, ze w prace z osobami
zyjacymi w zwigzkach niesakramentalnych, powinny angazowac sie osoby i kaptani,
majacy odpowiednie przygotowanie prawnicze, psychologiczne etc®.

Starania wielu teologow, prébujacych pomoc osobom trwajacym w niesak-
ramentalnych zwigzkach, ukazuja nieustanne proby poszukiwania rozwigzania
tego problemu. Wszelkie dzialania zmierzajace do uregulowania sytuacji, powin-

6 Por. P. Salatin, dz. cyt,, s. 144.

62 Por.]. Grzybowski, dz. cyt., s. 169 - 170.

63 Por. M. Paciuszkiewicz, Duszpasterstwo rozwiedzionych, w: Zycie duchowe, 20 (6) 1999, . 62

64 Por. M. Paciuszkiewicz, Stabosc i moc, Zabki 1996, s 194.

65 Por. M. Paciuszkiewicz, Matzeristwa niesakramentalne, w: W trosce o Koscidt, Lublin 2001, s. 162.;
Por. A. Cieélik, B. Pawelec, Drogi nadziei, Krakéw 2010, s.149.
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ny stac sie takze dla innych osob trwajacych w powtornych zwiazkach inspiracja
do poszukiwania nadziei i radosci zycia w Kosciele®.Zadaniem duszpasterskim
wobec par niesakramentalnych jest pomoc w doprowadzeniu do zbawienia wystuzo-
nego przez Jezusa. Nalezy stworzy¢ warunki, w ktorych bedzie dominowata mitos¢
i prawda. Sama wspdlnota ma by¢ przestrzenia spotkania Boga, drugiego cztowieka
oraz samego siebie. Musi by¢ stworzone miejsce, w ktorym panowata bedzie mitos¢,
wzajemne wsparcie i pomoc zeby we wlasciwy sposdb pomoc wyjsc z sytuacji grze-
chu®. Duszpasterze oraz wszyscy wierni maja za zadanie utrzymywac kontakt z tymi
ludZmi po to, by nie czuli sie oni odizolowani. Kontakt z nimi ma réwniez w swoim
zadaniu doprowadzi¢ ich do czynnego udziatu w zyciu Ko$ciota. Spotkania moga
przybiera¢ forme wizyt duszpasterskich, spotkan przy okazji uroczystosci rodzin-
nych. Waznymi okazjami w kontakcie z tymi ludZzmi mogg by¢ rekolekcje oraz dni
skupienia. Niewazne w jakiej formie to jest realizowane. Wazne, by byly realizowa-
ne po to, by pogtebi¢ wiare tych oséb, nadzieje i mitos¢ oraz doprowadzi¢ na droge
zbawienia. Wszyscy sa zobowiazani do ukazywania przestania nauki o matzenstwie
chrzescijanskim. Przy tego typu kontaktach powinno sie zbada¢, czy jest mozliwos¢
uniewaznienia pierwszego matzenstwa, jaka wiez istnieje w drugim matzenstwie,
czy pierwszy zwiazek jest catkowicie zniszczony, jaka jest sytuacja dzieci. Takie oko-
liczno$ci moga pomdc w rozeznaniu religijnych konsekwencji swojego dziatania®.

Ko$ciot poprzez swoje nauczanie ma za zadanie doprowadzi¢ ludzi do zbawie-
nia. Misja ta obejmuje swym dziataniem takze ludzi zyjacych w matzenstwach nie-
sakramentalnych. Wobec tego nie moze pozostawi¢ takich osob bez opieki, albowiem
przez chrzest naleza oni do Ko$ciota. Wszyscy sa zobowiazani do podjecia wszelkich
staran, aby odnalez¢ w srodkach zbawienia mozliwie realne dla nich. Obowigzkiem
duszpasterstwa jest rozeznac sytuacje tych 0s6b®, albowiem istnieje r6znica pomie-
dzy osobami, ktdre probowaly ratowa¢ matzenstwo a tymi, ktérzy sami je zniszczyli
(Por. FC 84)™.W sytuacji, gdy dochodzi do rozwodu cywilnego osoba rozwiedzio-
na jest zobowigzana - w swej moralnosci - do trwania w wierze nierozerwalnosci
matzenstwa (FC 83). Zachowanie wiernosci przyrzeczeniom matzenskim w tej sytu-
acji jest szczegolnie trudna albowiem jest ona wyrazem wiernosci Stworcy w opuszc-
zeniu i samotnosci”.

Na problem matzenstw niesakramentalnych zwrdcit uwage 11 Polski Synod Ple-
narny. Dostrzegl, ze w Polsce istnieje zbyt mata liczba osrodkow zajmujacymi sie
duszpasterstwem osob trwajacych w niesakramentalnych zwigzkach™. Zasadniczym

66 Por. M. Paciuszkiewicz, Stabos¢..., dz. cyt., s. 185.

67 Por. S. Krol, Zwigzki niesakramentalne, w: Obecni 2 (22) 2010, s. 21 - 24.

68 Por. J. Grezlikowski, Problem dostepu do sakramentéw zyjgcych w maizenistwach niesakramental-
nych, w: Studia wloctawskie, T.2 1999, s. 104.

69 Por. A. Sarmiento, Matzeristwo chrzescijaniskie, Krakow 2002, s. 321.

70 Por. ]. Kutaczkowski, Wyzwania duszpasterstwa rodzin wobec rozpadu matzeristwa w Polsce w:
SnR, nri-2 (24-25) 2009, Warszawa 2009, s. 266.

7 Por. A. Bartoszek, Sytuacja oséb zyjqcych w separacji lub samotnie po rozwodzie - cierpienie
i wyzwanie moralne, w: Teologia i moralnosé, T.7 2010, s. 81.

72 Por. G. Pyzlak, Duszpasterstwo zwiqzkéw niesakramentalnych, w: Roczniki teologiczne, T.L 11, z.
6 20006, s. 181.
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zadaniem duszpasterstwa osob niesakramentalnych jest niesienie duchowej pomo-
cy. W swym dziataniu nie moze ono akceptowac rozwodu czy tez legalizowac zwiaz-
kow niesakramentalnych, lecz pomagac. Jedna z form pomocy jest organizowa-
nie rekolekgji i spotkan, podczas ktorych matzonkowie otrzymuja przygotowanie
do zachowania wiezi z Kosciolem. Ponadto poprzez wizyty duszpasterskie kaptani
maja mozliwos¢ kontaktu z takimi osobami?. Takze $rodki spotecznego przekazu
moga by¢ narzedziem w docieraniu do 0séb poprzez audycje. Jednak szczegolnym
miejscem jest konfesjonat™.

Duszpasterstwo zwigzkow niesakramentalnych nie posiada w swym dziafa-
niu gotowych rozwiazan na zaistniate problemy. Caty czas trwa etap szukania form
i sposobu dzialania. Praca w duszpasterstwie zmusza do poszukiwania sposobu
dotarcia do Boga mimo przeszkdd. Podkresla moc wiary oraz szanse osob zyjacych
w zwigzkach niesakramentalnych?.

Eucharystia a zwigzki nieformalne

Rodzina chrzescijanska swoje uswiecenie otrzymuje najpelniej w Eucharystii.
Z dokonanej przez Jezusa ofiary na krzyzu matzonkowie mogg czerpac sity, aby
nieustannie odnawia¢ przymierze matzenskie. Eucharystia stanowi zrodto mitos-
ci, ktdra jest wynikiem mitosci Chrystusa do Ko$ciota. W ofierze eucharystycznej
rodzina chrzescijanska odnajduje ozywiajacego ducha jej ,postannictwa“ i ,,komu-
nii. Chrystus eucharystyczny zespala wszystkich cztonkéw w jedno ciato. Uczest-
nictwo w Misterium Chrystusa stanowi niekonczace sie zrodlo apostolskiej oraz
misyjnej preznosci chrzescijaniskiej (Por. FC 57). Ten sam temat podjat Papiez
podczas przemowienia do matzenstw ruchu Equipes Notre - Dame” podczas
audiencji 23 listopada 198277. Osoby, trwajace w niesakramentalnym zwiazku, nie
mogg spetniac¢ postug liturgicznych: akolity, swiadka bierzmowania, ojca chrzest-
nego, a takze zadan katechety. Moga za to wykonywa¢ czynnosci z zakresu mitos-
ci, spotecznej aktywnosci chrzescijanskiej i apostolatu. Duszpasterze muszg baczyc,
aby zaangazowanie matzonkow niesakramentalnych nie zostato falszywie odebrane,
a przez to nie wzbudzito zgorszenia. Ludzie ci bowiem nie mogg w sposob normalny
przystepowa¢ do Komunii $wietej. Powinni bra¢ udziat w Eucharystii jako sacrifi-
cium - ofierze Mszy $wietej. W mysl rozumienia soborowego osoby niesakramen-

7 Por. T.Wielebski, Duszpasterstwo matzeristw niesakramentalnych, w: Duszpasterstwo Specjalne,
pod red. R. Kaminski, B. Drozdz, Lublin 1998, s. 298.

7 Por. G. Pyzlak, dz. cyt., s. 182 - 183.

75 Por. Tamze, s.182.

76 Ruch Equipes Notre - Dame: poczatki siegaja lat 30-tych XX wieku. Dokument zatozycielski zosta-
je sporzadzony m.in. przez ks. Henriego Cafferel’a i nazwany zostat ,Kartq Equipes Notre - Dame.
Oficjalne ogloszona zostata 08.12.1947 1. Pierwsze potwierdzenie otrzymuje w 1960 poprzez list
kardynata Feltina. W 1975r. Papieska Rada ds. $wieckich uznaje ten ruch jako Stowarzyszenie Kato-
lickie Miedzynarodowe, a w 1992 r. na mocy dekretu Papieskiej Rady ds. §wieckich zostaje uznany
jako stowarzyszenie osob wiernych, ktore podlega przepisom prawa prywatnego, z: http://www.
caffarel.org.pl/pages.html, dnia 16.11.2012.

77 Por. A. Szafranski, Eucharystia jest samym Zrédlem matzeristwa chrzescijaniskiego (FC 57), w: Mat-
Zenstwo i rodzina w $wietle nauki Kosciota i wspélczesnej teologii, pod red. A. Szafranskiego, Lublin
1985, s. 257. Por. L'Osservatore Romano, wydanie polskie 1982, nr1o, s. 21.
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talne razem z innymi ludzmi sprawuja Msze $wieta razem z kaplanem. W takim
pojmowaniu sg wspdtofiarnikami, niosac w darze dar swojej pracy, chleba, cierpien,
dobrych uczynkéw i ofiar dla potrzebujacych?.

Sakramenty stanowia elementy, ktdre podtrzymuja mitos¢ i wiare w cztowieku.
Przez to czlowiek moze liczy¢ na pomoc Boza, bez wzgledu na popehnione grzechy
w przeszlosci, bowiem wskutek Chrystusowego daru ulegaja zniszczeniu. Natomiast
cztowiek, ktory nie moze przystepowac do sakramentow, na pewno nie jest wykluc-
zony z mocy dzialania taski Bozej. Kosciot w swym nauczaniu podkresla Chrystusa
i Jego moc, lecz nie okresla granicy Bozej szczodrobliwosci. W swej madrosci Bog
polaczyt sakramenty wraz z faskami, ktdére im towarzysza, lecz sam nimi nie jest
ograniczony (Por. KKK 1257). Stworca moze udziela¢ swego Ducha wedtug hojnosci
i swego upodobania. Osoby, ktorych sytuacja zyciowa sie skomplikowata zobowigza-
ne s3 nie tylko do dalszego podtrzymywania swej wiary, ale takze do poszerzania
pehni swego zycia Bozego. Wskutek zblizenia sie do Boga w duszy tworzy sie zgoda
na poglebienie tajemnicy i ofiarowania siebie oraz swoich bliskich Stworcy?.

Rozwiedzeni, trwajacy w nowym zwigzku, nie utracili przynaleznosci do Kos-
ciola, jednak ich uczestnictwo nie jest pozbawione ograniczen. Nadal podlegaja
obowiazkowi uczestnictwa w niedzielnej Mszy $w., lecz sakrament pokuty i Eucha-
rystii pozostaja praktycznie niedostepny dla nich®. Osoby trwajace w matzenstwie
na probe, wolnych zwiazkach i zlaczonych tylko slubem cywilnym, nie mozna
udzieli¢ rozgrzeszenia, a wskutek tego nie moga by¢ dopuszczeni do Eucharystii.
W swym postepowaniu Kosciot nie moze dopusci¢ do uczestnictwa w zyciu sakra-
mentalnym osdb, ktore same wylaczyly sie z rodziny Bozej®.Dla wielu osdb jest to
bolesne doswiadczenie. Ta sytuacja powoduje, Ze kieruja w strone Kosciota oskarze-
nia o zbytnig surowos$¢ oraz wytykaja brak mitosierdzia®. Stanowi to wynik nauki
i dyscypliny koscielnej, ktora swoje podstawy nauczania odnajduje w prawie Bozym.
Taki zakaz zatem stanowi zwykla konsekwencje interpretacji prawa Bozego®. Kon-
gregacja Nauki Wiary w wystosowanym liscie z 11 kwietnia 1973 r. na temat naucza-
nia Kosciofa o nierozerwalnosci matzenstwa porusza sprawe korzystania z sakra-
mentow pokuty oraz Eucharystii przez osoby trwajacych w zwigzkach niesakramen-
talnych. W dokumencie przestrzega przed wdrazaniem praktyki stojacej w opozycji
do nauczania Kosciota w zakresie zezwalania na przystepowanie do sakramentéw
0s0b zyjacych w niesakramentalnych zwigzkach®. Sakramenty swiete wyrazaja swie-

78 Por. A. Cieélik, B. Pawelec, Drogi nadziei, Krakéw 2000, s. 113.

79 Por. ]. Palyga, Oni tez..,, dz. cyt.,, Zabki 1999, s. 48.

8o Por. A. Potocki, Odwiedziny koledowe jako forma duszpasterstwa matzeristw niesakramentalnych
i rozbitych, w: Ewangelizacja wspélnoty matzeriskiej i rodzinnej. Program duszpasterski na rok
1993/94, Katowice 1993, s. 549.

8 Por. Tamze, s. 547 - 548.

82 Por. W. Miziotek, Duszpasterstwo matzeristw niesakramentalnych, w: Tesknota i gtdd, pod red. M.
Paciuszkiewicz, M. Topczewska-Metelska, W. Wasilewski, Warszawa 1993, s. 147

83 Por. W. Goralski, Problem dostepu do sakramentéw swietych os6b zyjqcych w matzeristwach poza-
sakramentalnych, w: Matzeristwo i rodzina w swietle nauki Kosciota i wspéiczesnej teologii, pod red.
A. Szafranskiego, Lublin 1985, s. 332.

84 Por. Tamze, s. 334.
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to$c oraz jedno$¢ Ludu Bozego. W swym dziataniu skierowane sg na cel, jakim jest
uswiecenie ludzi oraz utworzenia Mistycznego Ciala oddajacego cze$¢ Stwodrcy
(Por. KL 59). W zwiazku z tym udzielane s3 one tym, ktorzy trwajac we wspdlnocie
z Jezusem poprzez stowa i czyny, wyrazaja wiare do jakiej zostali powotani. Nie moga
by¢ udzielane one osobom, ktore wskutek nieuporzadkowania swojego zycia sprze-
ciwiaja sie wierze Chrystusa. Osoby, zawierajace drugie matzenstwo cywilne, sprze-
ciwiajq sie nauce Jezusa i jednosci istniejacej pomiedzy Chrystusem a Kosciotem
zatem niedozwolone jest, aby przystepowali do sakramentu pokuty i Eucharystii®.
Nauka Kosciofa oraz wynikajaca z niej praktyka wskazuje, iz osoby rozwie-
dzione, ktére ponownie weszly w nowe zwiazki nie moga przystepowa¢ do Eucha-
rystii albowiem zyja oni w grzechu cudzotéstwa, o ile zachodzi kontakt seksualny.
Nie stanowi to rodzaju jakiej$ kary, lecz jest racja teologiczna bedaca nastepstwem
trwania w grzechu ciezkim. Konsekwencja grzechu $miertelnego jest zerwanie wiezi
z Bogiem co doprowadza do duchowej $mierci czlowieka. Zatem, kto pozostaje
oddzielony od Boga, nie moze do$wiadczac jednosci przy stole eucharystycznym.
Kosciot jednoznacznie stwierdza, iz osoby tkwigce w grzechu ciezkim nie moga by¢
dopuszczone do przyjmowania sakramentow- W rozwazaniach na temat dopuszcza-
nia matzonkéw znajdujacych sie w zwigzkach niesakramentalnych do Eucharystii
uwzglednia sie dramaty tych osob. Z jednej strony nalezy by¢ wiernym Stowu Boze-
mu, z drugiej za$ nalezy uwzgledni¢ bol i pragnienie Eucharystii u rozwiedzionych.
Stanowi to trudny problem, ktory najczesciej zostaje nierozstrzygniety. Pojedyncze
rozwigzania pastoralne wysuwane zaréwno przez duszpasterzy jak i biskupow nie
maja wartosci nauczania Stolicy Apostolskiej i nie stanowig uniwersalnego rozwigza-
nia®. Nauka Kosciota Katolickiego na temat przystepowania do Eucharystii osob
rozwiedzionych, znajdujacych sie w nowych zwigzkach, stanowi nauke pochodzaca
z prawa Bozego i jest jednoznaczna oraz niezmienna. Pelne uczestnictwo moze by¢
jedynie wtedy, gdy zostanie usunieta okazja do grzechu oraz usuniete zostanie nie-
bezpieczenstwo zgorszenia ze strony wspdlnoty®”. Wiele par niesakramentalnych,
ktore odbyty specjalne rekolekcje, zaprzestato korzystania z praw matzenskich.
Wskutek tego wielu zaczeto regularnie przystepowac do spowiedzi i komunii $wietej.
Grupy tej nie stanowily osoby wylacznie w podesztym wieku. Powodem zaprzestania
wspotzycia cielesnego moze by¢ choroba, zwykla rezygnacja lub wielkie pragnienie
przystepowania do sakramentow3®, Wejscie osob trwajacych w zwigzkach niesakra-
mentalnych do aktywnego uczestnictwa w Zzyciu Kosciota odbywa sie w wielu eta-
pach. Uzaleznione to jest bowiem od wiary i sytuacji Zycia poszczegdlnych rozwie-
dzionych. Nie wskazane jest zajmowanie stanowiska ,wszystko albo nic®. Na pytanie
o udziat 0s6b rozwiedzionych pozostajacych w nowych, niesakramentalnych zwiaz-
kach postanowienia koscielne stwierdzajg, iz w zasadzie rozwiedzeni, ktdrzy weszli

85 Por. T.Borutka, Kosci6f wobec rozwiedzionych cywilnie zaslubionych, Bielsko-Biala 1994, s. 84.

86 Por. P. Goralczyk, Powtérne zwiqzki matzeniskie w teologicznym i etycznym swietle, Zabki 1995, s.
180 - 198.

87 Por. J. Grezlikowski, Problem dostepu do sakramentéw zyjgcych w matzenistwach niesakramental-
nych, w: Studia wloctawskie T.2 1999, s. 101.

8 Por. M. Paciuszkiewicz, Duszpasterstwo rozwiedzionych, w: Zycie duchowe, 20 (6) 1999, s. 66.
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w nowy zwigzek, nie moga przystepowa¢ do komunii $wietej albowiem sytuacja,
w jakiej sie znajduja, stoi w sprzecznosci z zasadnicza forma matzenistwa chrzesci-
janskiego (Por. FC 84). Osoby, ktore inaczej czynig, sprzeciwiaja sie dyscyplinie kos-
cielnej®. Jan Pawet Il w swym przekazie na temat matzenstwa apelowat, aby objac¢
troska osoby rozwiedzione. Wyszczegolnia jednak praktyke Kosciota, ktora okres-
la, iz nie wolno dopuszcza¢ do komunii 0sob rozwiedzionych trwajacych w nowym
zwiazku. Wykazuje to w dokumencie Familiaris consortio: ,Nie mogq by¢ dopuszc-
zeni do Komunii swietej od chwili, gdy ich stan i spos6b zycia obiektywnie zaprzeczajq
tej wiezi mitosci miedzy Chrystusem i Kosciotem, ktérq wyraza i urzeczywistnia
Eucharystia. Jest poza tym inny szczegolny motyw duszpasterski: dopuszczanie ich
do Eucharystii wprowadzitoby wiernych w btqd lub powodowatoby zamet co do nauki
Kosciota o nierozerwalnosci matzeristwa“ (FC 84)%.

Analizujac Eucharystie w sytuacji osob rozwiedzionych, podkre$li¢ mozna dwa
momenty: moment znaku jednosci lub moment zrédfa mitosierdzia i taski. Gdy
podkresli sie jedynie aspekt znaku spojnosci z Bogiem, wéwczas nalezy uznad, ze nie
moga przystapi¢ do komunii $wietej osoby, ktorych sposob zycia podwaza wiez mitos-
ci, jaka jest pomiedzy Jezusem a Kosciotem, a ktorg symbolizuje Eucharystia (Por. FC
84). Takie osoby sa bowiem postrzegane jako trwajace w grzechu cudzotdstwa, co
stanowi niezgodnos¢ facznosci Koéciota i Boga?. Gdy jednak tesknota za bliskos-
ciag Boga jest niewyobrazalnie wielka moga w pelni uczestniczy¢ w Eucharystii, jesli
podejma decyzje niekorzystania z praw matzenskich. Osoby, ktore maja poczucie,
iz nie wypelniaja swojego zadania w konkretnych okolicznosciach swojego zycia
moga i powinni przyjmowac¢ komunie duchowa. Tesknota i gtdd stanowig wartos-
ci jednoczace, ktore w swoisty sposob przyblizaja do Jezusa. Ponadto podczas Mszy
swietej czlowiek nie uczestniczy tylko poprzez przyjmowanie Eucharystii, ale takze
poprzez stuchanie Stowa Bozego, w ktérym moze odnalez¢ mitos¢ Boza. Nalezy bra¢
udziat w Eucharystii, a laczno$¢ z Jezusem mozna osiagnac przez tesknote i wskutek
wypowiedzianych stéow do Boga: ,Panie, ja na tym etapie jeszcze nie moge przyste-
powac do Eucharystii, ale daje CI to, co w tej chwili moge dac¢ - moje pragnienie i moj
gtod - przyjmij to moje doswiadczenie®. Kiedy podejmuje sie postanowienie o zwigz-
ku siostrzano - braterskim to powinien by¢ on zawarty na cate Zycie, a nie na pewien
okres lub z okazji jakiegos $wieta rodzinnego, albowiem w przeciwnym wypadku
stanowi¢ bedzie to wylacznie zwykly potsrodeke:.

Wiele 0s6b - zaréwno duchowni jak i swieccy — wyszczegolniaja tzw. komunie
duchowg, z ktérej mogg korzystac osoby zyjace w zwiazkach niesakramentalnych.
Kosciot w swym nauczaniu i stosowanej praktyce podkresla Komunie sakramentalna,
ktdrg przyjmuje cztowiek ustami oraz komunie duchowg (Por. AL 316), poprzez ktorg

89 Por. Pary niesakramentalne we wspélnocie Kosciota (List pasterski biskupéw prowincji Gornego
Renu W sprawie opieki duszpasterskiej nad wiernymi zyjqcymi w matzeristwach rozbitych, rozwie-
dzionymi i rozwiedzionymi, ktérzy ponownie zawarli zwigzek matzeniski podpisany przez: abpa B.
O. Saiera, bpa K. Lehmanna, bpa W. Kaspera), w: Przeglgd powszechny, nr10 1994, s. 18.

9 Por. M. Paciuszkiewicz, Kosciét katolicki wobec rozwodéw i ponownych zwigzkéw, w: Przeglgd
powszechny, nr11996, s. 16.

ot Por. P. Goralczyk, Rozwdd i powtdrne matzeristwo w: Com, nr1 (103) 1998, s. 125.

92 Por. M. Paciuszkiewicz, Matzeristwa niesakramentalne..., dz. cyt., s. 159.
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cztowiek jednoczy sie z Jezusem na mocy pragnienia ptynacego z wiary. Taki spos-
0b rozumienia zawiera pewne uproszczenie, ktore ukazuje cztowieka przyjmujacego
komunie $wietg jako nieangazujacego swojego serca i wiary. Gdy zabraknie pelnego
zaangazowania, wtedy bedzie to tylko zwykte spozywanie oplatka. Moze wtedy dojs¢
do komunii $wietokradzkiej, a w poréwnaniu z tym komunia duchowa moze by¢
niewspotmiernie glebszym i wartosciowszym przezyciem®.Wedtug opinii prawni-
kow oraz moralistéw nie jest mozliwe, aby przy szczegolnych okazjach pary niesakra-
mentalne przystapily do spowiedzi oraz Komunii $wietej. Gdy nie wystapi u cztowie-
ka postanowienie poprawy,pofaczone z zerwaniem z grzechem, nie moze by¢ mowy
o takiej mozliwosci. Przyjecie komunii $wietej moze by¢ tylko wtedy, gdy osoba jest
w stanie taski uswiecajacej. Ludzie, ktorzy trwaja w zwigzkach niesakramentalnych
zachowuja normalne zycie intymne, a wskutek tego stale znajduja sie w stanie grze-
chu ciezkiego®:. Czesto powstaja dyskusje wywolywane przez osoby trwajace w nie-
sakramentalnych zwigzkach na temat, dlaczego ten sam grzech tzn. wspotzycie cie-
lesne w przypadku oséb zyjacych w tego typu zwiazkach jest niewybaczalny. Zas
przeciwnie jest z niewiernym matzonkiem pozostajagcym w matzenstwie sakramen-
talnym. Pozostanie w niesakramentalnym zwigzku nie stanowi najciezszego grze-
chu w calej ich gamie. Nalezy bowiem pamieta¢, ze aby uzyskac rozgrzeszenie nalezy
wprowadzi¢ postanowienie poprawy. W przypadku gdy osoba, ktéra nie dochowuje
wiernosci matzenskiej, nie bedzie chciata zerwac z tym grzechem, nie bedzie mogta
otrzymac rozgrzeszenia. W zwigzku z tym w obu przypadkach - zdrady malzenskiej
oraz zwigzku niesakramentalnego - przeszkoda do otrzymania rozgrzeszenia w sak-
ramencie pokuty bedzie wynik podejscia logicznego do tego sakramentu, a nie jakiejs
kategorii grzechéw zastrzezonych. Gdy nie bedzie poprawy, czyli zerwania z dana
sytuacja, nie bedzie takze mozliwosci otrzymania rozgrzeszenia®.

Coraz wieksza liczba zwigzkow niesakramentalnych sprawia, Ze pojawia sie
nacisk na modyfikacje katolickich zasad dotyczacych absolutnej nierozerwalnosci
matzenstwa. Pojawiaja sie nowe proby interpretacji nakazéw Ewangelii. Zas stanowis-
ko Ko$ciofa uwaza sie za bezwzgledne i niezyciowe. Stanowisko Kosciota, pomimo
wielu naciskdw ze strony wiernych i duchownych, uznaje, ze o ile pierwszy zwigzek
byt waznie zawarty, to zawarty nowy zwigzek cywilny nie moze by¢ przyjety i uznany
jako matzenstwo sakramentalne. Nowy zwiazek cywilny osob rozwiedzionych stoi
w sprzecznosci z prawem Bozym dopdki korzystaja oni z pelnych praw matzenskich
i dlatego nie mogg by¢ oni dopuszczeni do korzystania z sakramentow swietych®®.

Wszelkie przemiany, zaréwno polityczne jak i gospodarcze w ubiegtym wieku
niewatpliwie, miaty wplyw na strukture dzisiejszej rodziny jak i samego matzenstwa.
Zjawiska dokonywujace sie na wielu plaszczyznach z pewnosciag wpltynely na postr-

9 Por. M. Paciuszkiewicz, Stabos¢..., dz. cyt., s. 186.

94 Por. . Palyga, O jeden krok dalej, w: Przeglqd powszechny, nr10 1994, s. 31.

95 Por. W. Nowak, Ewangelia, rozwody, zwiqzki niesakramentalne, w: Przeglgd powszechny, nr 9 2002,
S. 261

96 Por. P. Goralczyk, Troska duszpasterska o ludzi zyjqcych w zwigzkach niesakramentalnych, w: Sto-
wo Boga i drogi cztowieka, pod red. Z. Machnikowskiego, Tczew-Pelplin 1998, s. 464.
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zeganie wzorca rodziny, co w konsekwencji doprowadzito do utworzenia sie nowych
modeli i schematéw w zyciu matzenskim jak i rodzinnym. Kiepska kondycja gospo-
darcza niewatpliwie sprawita migracje ludnosci poza granice naszego kraju. Wyjazdy
zarobkowe spowodowaly zerwanie z tradycjami zaréwno rodzinnymi jak i religijny-
mi. Ponadto wplyneto to na zmiany w samym systemie i funkcjach rodziny. Tem-
po owych przemian byto gwaltowne, a ich zakres bardziej rozlegly niz kiedyko-
lwiek. Pojawiajace sie problemy, utrudnialy zachowanie w codziennym zyciu kry-
teriow osadu, wywodzacych sie z wiary katolickiej.Sytuacja w Polsce, jak i zachod-
nie trendy, niewatpliwie wywarty wpltyw na aprobate laickiego modelu matzenskie-
go. Spopularyzowat sie w swiadomosci spoteczenstwa model zycia rodzinnego oraz
matzenskiego przeciwstawny do koscielnego modelu. Matzenstwo, wedtug komu-
nistycznego systemu jest instytucja swiecka, to znaczy, ze tylko jedyna forma jego
zawarcia jest $lub cywilny. Natomiast przepisy panstwowe pozwalaja rozwigzanie
takiegoz matzenstwa. Takie podejscie panstwa spowodowato upowszechnienie sie
opinii o $wieckim charakterze zwigzku matzenskiego i dopuszczalno$ci rozwodéw
nieustannie rosnacych. Poglebiajagcemu sie kryzysowi rodziny i matzenstwa miaty
zapobiec wszelkie inicjatywy, wyptywajace od duszpasterzy zaréwno krajowych, jak
i parafialnych. Wielka pomoca miata by¢ adhortacje apostolskie Familiaris Consortio
i Amoris Laetitia. Te dokumenty odpowiednio przygotowane, zawieraja wezwanie
o pochylenie sie nad rodzing znajdujaca sie w sytuacjach nieprawidtowych, skierowa-
ne zostat do wszystkich, by w swych dziataniach ukierunkowani byli na odnowe reli-
gijnego charakteru matzenstwa, a zwlaszcza na przywrocenie zdrowej i prawidtowej
rodziny chrzescijaniskiej. Urzad Nauczycielski Kosciota w swej madrosci dostrzegt
i zdat sobie sprawe z tego, iz u podstaw laicyzacji lezy kryzys wiary kazdego cztowie-
ka, a w konsekwencji zachwianie takze hierarchii wartosci. Towarzyszy temu brak
wiedzy religijnej u wiekszo$ci spoleczenistwa, a zwlaszcza brak pogtebionego chr-
zescijaniskiego podejscia do matzenstwa oraz rodziny, teologii matzenstwa i rodziny.
Aby przeciwstawic sie temu, a przy tym podkresli¢ range zagadnienia matzenstwa
i rodziny, nalezy nieustannie umacnia¢ wiare zwlaszcza u miodych ludzi, ktorzy
znajduja sie na progu dorostego zycia.

Wychodzac naprzeciw zaistnialym sytuacjom, utworzono w 196sr. Komisje
Duszpasterstwa Rodzin EP, ktéra w swym dzialaniu ukierunkowata sie na wspol-
noty rodzinne i matzenskie w aspekcie zbawczym. Cztonkowie owej komisji pod-
kreslili fundamentalne zadanie, jakim jest wlasciwe i odpowiednie przygotowanie
kaptandéw do postugi w duszpasterstwie rodzin zaréwno w sferze intelektualnej jak
i duchowej. Wielkim dzielem w trosce o wspdlnoty matzenskie i rodzine sa poradnie
zycia rodzinnego. Nastawione s3 one na niesienie pomocy matzenstwom przezy-
wajacymi rézne problemy, a zwlaszcza kryzysy i konflikty. Ciezkie sytuacje w poczat-
kowym etapie matzenstwa nie oznaczaja ich konca, lecz stanowia szanse rozwoju,
jezeli zostang pokonane. Jednak wydtuzony kryzys najczesciej konczy sie rozpadem
matzenstwa. Duszpasterstwo rodzin powinno wychodzi¢ naprzeciw matzenstwom
przezywajacym kryzys, by w ten sposob stworzy¢ szanse by matzonkowie rozwiazali
trwajace konflikty. Majac na uwadze jak wiele jest rozbitych matzenstw, stanowi to
potwierdzenie niewielkiego zainteresowania poradniami rodzinnymi. Dlatego waz-
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ne jest, aby kaptani wyszukiwali w parafii konkretne rodziny potrzebujace pomo-
cy duszpasterskiej oraz by odpowiednio zareklamowali dziatalno$¢ poradni. Troska
duszpasterska o rodziny z jednej strony wychodzi naprzeciw potrzebom dzisiejszych
czasow, kiedy to wiele osob zyje w zwigzkach wolnych, na probe lub niesakramental-
nych. Natomiast z drugiej przypomina o obowiazku ksztattowania i troski wychowy-
wania do malzenistwa, a pézniej do rodziny na wzor Swietej Rodziny z Nazaretu.
Rodziny, trwajace w kryzysie, potrzebuja pomocy duszpasterskiej. Przejawiac sie ona
moze w roznoraki sposob: udzielania rad, wyjasnien, pouczen. Nie moze by¢ to jedy-
nie wiedza teoretyczna, lecz powinna dotyczy¢ konkretnych sytuacji w srodowisku
parafialnym. Ponadto nie moze jedynie zakonczy¢ sie przy kratkach konfesjonatu.
W duszpasterstwie rodzin wazng funkcje spetniaja oprocz kaptana takze osoby
swieckie posiadajace cechy i wyksztalcenie pomocne w przezwyciezaniu problemow
matzonkéw. Obowiazek wyszukania takich oséb spoczywa na osobach odpowie-
dzialnych za duszpasterstwo rodzin zarowno w skali kraju jak i parafialnym. Jan
Pawet I, Benedykt XVI oraz Franciszek wskazywali, aby wszyscy wierni przyjeli
i pogtebili nauke dotyczaca zagadnienia malzenstwa i rodziny. Nalezy tego dokony-
wac poprzez budzenie Swiadomosci sakralnosci matzenstwa i wlasciwego wychowa-
nia religijnego mlodego pokolenia. Nieustannie temu musi towarzyszy¢ teologia
matzenistwa, ktora nie tylko sklada sie z nakazow i zakazow, ale przede wszystkim
z gloszenia prawdy o rodzinie jako wspdlnocie mitosci Boga i cztowieka w Kosciele.
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Kosciot jako sakrament w ujeciu dokumentow II Soboru
Watykanskiego i posoborowego nauczania Kosciota

JAKUB BOGACKI

Uniwersytet im. Adama Mickiewicza w Poznaniu

Abstract: The Second Vatican Council had a strong impact on ecclesiology by bringing the new quality
into its reflection. The view of the Church through the primacy of sacrament or sacramentality certainly
did not cause the spreading of the horizon. Henry de Lubac, who played an important role in shaping
the teaching of the Church from the point of view of “Catholicism’, contributed strongly to this theme.
However, it remains a question of why the team of council experts, intellectually well-equipped and,
moreover, inspired by the work of the Holy Spirit, do not use the language of specific vocabulary about
the Church, but some more problematic parts seem to blur. In this regard, it is necessary to think that
some facts can not be said just as easily, especially as regards to the Holy Church.

Key words: Church. Sacrament. Second Vatican Council. Fathers of the Council. Trinity.

Wstep

Czesto w dyskusjach teologicznych mozemy ustysze¢ pytanie, dlaczego Vatica-
num II wypowiadajac sie na temat relacji pomiedzy Ko$ciotem i sakramentem nie
postuzyt sie precyzyjnym jezykiem lecz bardzo obrazowym? Skoro Katechizm Kosciota
Katolickiego uczy, ze mamy siedem sakramentdw to dlaczego co jakis czas teologowie
ukazuja sakramentalnos¢ tej czy innej rzeczywistosci?. Na Il Soborze Watykanskim
Koscidt sam siebie nazwat ,niejako sakramentem®. I wlasnie wokét tego stwierdzenia
bedzie oscylowat ten artykut. Bedzie skupiony na dwoch dokumentach soborowych,
tj. ,Lumen gentium“i ,Sacrosanctum concilium‘. Natomiast w drugiej czesci referatu
pojawig sie odniosienia do Katechizmu Kosciofa Katolickiego, a takze do takich teolo-
gow jak Pierre Teilhard de Chardin, kard. Joseph Ratzinger, abp Alfons Nossol.

1 Refleksja soborowa

Konstytucja dogmatyczna o Kosciele ,Lumen gentium*

Sobor Watykanski 11, ktory obradowat latach 1962-65 podjat pogtebiona reflek-
sje nad eklezjologia katolicka. W sposob szczegdlny Ojcowie Soborowi tym zagad-
nieniem zajeli sie podczas pracy nad tekstem Konstytucji dogmatycznej o Koscie-
le ,Lumen gentium®. Z kolei najpetniej do tematu tego referatu ustosunkowuje sie
pierwszy rozdziat tejze konstytucji, ktéry nosi nazwe ,Misterium Kosciota“. Sobor
stwierdza, ze ,[...] Kosciot jest w Chrystusie niejako sakramentem, czyli znakiem
i narzedziem wewnetrznego zjednoczenia z Bogiem i jednosci calego rodzaju ludz-
kiego, przeto podejmujac nauke poprzednich Soboréw, pragnie on wyjasnic doktad-
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niej swoim wiernym i calemu $wiatu nature swojq i powszechne postannictwo.
Warunki naszej epoki nadaja temu zadaniu Ko$ciota szczegolnie pilny charakter;
chodzi o to, aby wszyscy ludzie zlaczeni dzi$ scislej wiezami spotecznymi, technicz-
nymi, kulturalnymi, osiggneli pelna jednos¢ rowniez w Chrystusie™.

W cytowanym wyzej passusie pojawia sie bardzo interesujace stwierdzenie,
ze ,Ko$cidt jest niejako sakramentem" Takie sformutowanie, bardzo nieprecyzyj-
ne, otwiera wiele drog mozliwych interpretacji. Trzeba tez zauwazy¢, ze nie jest to
autorski termin wypracowany przez Vaticanum II. Zauwaza to w swoim dziele pt.
,Katolicyzm* francuski teolog Henri de Lubac. Tamze przytacza fragment z , Listu
do hrabiny Stolberg z roku 1834 J. A. Moehler‘a. Zauwaza on, ze ,, [...] jesli Chrystus
jest sakramentem Boga to Kosciot jest dla nas sakramentem Chrystusa; Kosciot
reprezentuje wobec nas Chrystusa wedlug catej starodawnej mocy tego stowa, czyli
prawdziwie czyni go obecnym wsérdod nas*. Jednakze kolejny cytat zamiast rozjas-
ni¢ zagadnienie dodatkowo je rozmyt. Standardowy zestaw siedmiu sakramentéw
zostal powiekszony juz nie tylko o Kosciot, ale tez Chrystusa. O ile, co wyjasnione
zostanie w dalszej cze$ci tego referatu, okreslanie Kosciota mianem sakramentu jest
uzasadnione, o tyle nie widac tej zasadnosci w odniesieniu do Chrystusa, dlatego,
ze naucza sie, ze to Jezus Chrystus jest Zrodtem i celem wszystkich sakramentéow
w taki sposob, ze sam jest nad wszystkimi sakramentami. Krytyczny wobec takich
sformutowan jest takze wybitny polski dogmatyk, mentor Karola Wojtyly? ks. Igna-
cy Rozycki. Nazwanie przez E. Schillebeeckx‘a Chrystusa ,,sakramentem spotkania
z Bogiem" uwaza on za niepoprawne. Jednym z jego argumentow jest ten przytoczo-
ny wyzej w tym artykule. Ciekawe jest spostrzezenie, w ktérym Rozycki zauwaza, ze
Chrystus jednak byt nazwany w Ewangelii znakiem (semeion)*, ale kluczowe wydaje
sie stwierdzenie, Ze ,$wieto$c¢ i sprawczo$¢ Chrystusa jest nie tylko inna, ale wyzsze-
go rzedu, niz $wietos¢ i sprawczos¢ sakramentalnych znakdw, bo jest Bozg z istoty,
a nie przez uczestnictwo, per essentiam non per participationem, Chrystus nie jest
znakiem naszego spotkania z Bogiem, ale jest samym Bogiem [...}’.

Z kolei nazywanie Kosciota veluti sacramentum jest na pewno celowym zabie-
giem Ojcow Soborowych. W', Lumen gentium* nie bylo to jednorazowe okreslenie.
Jeszcze dwukrotnie zostala uzyta podobna konstrukcja. Mianowicie Kosciot zostat
nazwany jeszcze ,widzialnym sakramentem owej zbawczej jedno$ci“® oraz ,pows-
zechnym sakramentem zbawienia"”. Zastanawiajacy jest fakt dlaczego Vaticanum II
nigdy wprost nie nazywa Kosciota sakramentem, tylko zawsze zgrabnie tworzy pewne
frazy. Tutaj bardzo dokladnie widac jak bardzo tworcy ,Lumen gentium® pragneli
by wybrzmiata sakramentalno$¢ Kosciota. Na czym wiec ona polega? Warto przy-
toczy¢ tutaj stowa ks. Henryka Seweryniaka: ,Kategoria sakramentu, uzyta do opi-

v Lumen gentium nr1 [dalej: LG].

2 H. de Lubac, Katolicyzm, Znak, Krakow 1988, s.53.

Zob. A. Bonecki, Kalendarium zycia Karola Wojtyly, Znak, Krakow 2000, 5.187.

Ek 2, 34.

I. Rézycki, Podstawy sakramentologii, Polskie Towarzystwo Teologiczne, Krakéw 1970, s.141.
LGnro.

7 LGnr48.
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su natury Kosciola, lepiej, niz inne wyraza jego najgtebsza Bosko-ludzka tajemnice
i ostateczne przeznaczenie. Kosciot w swojej dziatalnosci pragnie nieustannie otwie-
rac sie na tajemnicze, zbawcze dziatanie Boga. Sakramentalnos¢ Kosciota jest oczy-
wiscie wtorna w stosunku do czlowieczenstwa zlaczonego z Bostwem odwiecznego
Syna Bozego Chrystusa i siedmiu sakramentéw uobecniajacych Jego zbawcze dzieto
w zyciu osoby ludzkiej.[...] 8

Dostrzegamy wiec, ze sakramentalnos$¢ Kosciola wyraza sie poprzez uobecnie-
nie w nim zbawczego dziefa Chrystusa. W tym miejscu mozna zadac sobie pytanie
jaka forme powinny przybra¢ dziatania podjete przez Kosciot, by byt tym wlasnie zna-
kiem. Na to pytanie ponownie znajdziemy odpowiedz u ks. Seweryniaka. ,Dopiero,
gdy [Koscidt] dzieli radosci i nadzieje swoich wspotezesnych, odwaznie broni godnos-
ci czlowieka, obnaza nieugiecie grzech i deprawacje moralng, wskazuje drogi nawro-
cenia i nadzieje krolestwa Bozego, wypowiada sie niedwuznacznie za solidarnoscia
w stosunkach spotecznych i modli sie z wyznawcami innych religii, Kosciot staje sie
owym czytelnym znakiem i skutecznym $rodkiem zjednoczenia ludzkosci z Bogiem™.
Ten szeroki katalog aktywnosci obejmuje wszystkie najwazniejsze plaszczyzny funk-
cjonowania Ko$ciofa. Nieco zaskakujacy jest punkt, w ktorym autor zaznaczyt, ze akty-
wno$¢ ekumeniczna jest takze istotnym komponentem sakramentalno$ci Kosciofa.
Jednocze$nie ks. Seweryniak precyzyjnie wskazat na czym ma polega¢ zaangazowanie
Ko$ciota katolickiego w ruch ekumeniczny. Otéz ma to by¢ modlitwa.

Nieco mniej przychylny akcentowaniu sakramentalnosci Kosciota jest ponownie
ks. Rozycki. Geneze eklezjologii sakramentalnej odnajduje on dziele O. Semmel-
rotha pt. ,Die Kirche als Ursakrament°. Tam nazwat on Kosciét prasakramentem,
cowedtug ks. Rézyckiego, upowszechnito sie tak bardzo, ze nawet Ojcowie Soborowi
nazwali Kosciot niejako sakramentem.” Wspominatem wyzej, ze autorzy ,Lumen
gentium“ uzywali pewnych konstrukgji frazeologicznych, tylko po to, by w poblizu
terminu ,, Kosciot, pojawit sie termin ,sakrament®. Ks. Rozycki sprawe stawia jasno:
,Obydwie nazwy <<prasakrament>> i <<niejako sakrament>> oznaczaja, ze Kosciot
nie nalezy do rodzaju sakramentéw, a tylko jest do nich podobny pod tym wzgle-
dem, ze poprzez niego osiggamy wewnetrzne zjednoczenie z Bogiem, jak przez sak-
ramenty zdobywamy laske. Ale sakramenty sa narzedziem zjednoczenia z Bogiem
w znaczeniu wlasciwym, bo sprawiajg taske wprost i bezposrednio® Podsumowu-
jac swa refleksje nad tym zagadnieniem autor zauwaza, ze , Kosciot sam dla siebie
jest zupelnie swoistym sakramentem nie nalezagcym do zZadnego rodzaju ni gatun-
ku, podobnie jak jest swoista rzeczywistoscia“> Na pierwszy rzut oka dla laika jest to
podsumowanie réwnie nieprecyzyjne jak to z ,Lumen gentium jednakze w nastep-
nym akapicie nastepuje bardzo klarowne wyjasnienie, ktére przytoczone zostanie

8 H. Seweryniak, Eklezjologia katolicka, [w:] By¢ chrzescijaninem dzi$, red. M. Rusecki, Redakcja
Wydawnictw KUL, Lublin 1992, s.239.

9 Tamze.

10 Zob. O. Semmelroth, Die Kirche als Ursakrament, Frankfurt 1953.

u Por. [. Rozycki, Podstawy sakramentologii, Polskie Towarzystwo Teologiczne w Krakowie, Krakow
1970, S. 141 - 142.

2 Tamze.

3 Tamze, s.143.
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w catosci. Otoz: ,Jezeli zechcemy zaznaczy¢ podobienstwo [Ko$ciota] do sakramen-
tow wlasciwych, powiemy za Soborem Watykanskim I, Ze jest jak sakrament, velu-
ti sacramentum; jezeli za$ zechcemy podkresli¢ swoistos¢ jego sakramentalnosci,
mozemy go rowniez nazwac za tymze soborem po prostu sakramentem, bez zadne-
go wyjasnienia, albowiem do tej nazwy ma wieksze prawo niz sakramenty wlasciwe,
gdyz w doskonalszym stopniu spetnia funkcje znaczeniowa i sprawcza“.

Konstytucja o liturgii $wietej ,,Sacrosanctum concilium*

Konstytucja dogmatyczna o Kosciele ,Lumen gentium® nie byta jedynym doku-
mentem soborowym, w ktorym przypisano Kosciotowi sakramentalno$¢. Konsty-
tucja o liturgii swietej ,Sacrosanctum concilium“ w numerze pigtym stwierdza, ze:
,Z boku umierajacego na krzyzu Chrystusa zrodzit sie przedziwny sakrament catego
Kosciota™ Znamienne jest to, ze Konstytucja o liturgii swietej jest pierwszym doku-
mentem soborowym w porzadku chronologicznym. Z pewnoscig zakreslata ona
horyzont i w jej optyce tworzono ,Lumen gentium".

2 Refleksja posoborowa

Sobor Watykanski II stat sie inspiracja i Zrodlem dla wielu dziatan i refleksji.
Rowniez refleksja nad Ko$ciotem jako sakramentem miata swoj dalszy ciag. Juz
przed i w trakcie Vaticanum II zdawano sobie sprawe z tego, ze Ko$ciot aby m.in.
odpowiednio wyrazat swoja sakramentalng strukture musi by¢ blizej wiernych. Cho-
ciazby kard. Lercaro w goracych stowach apelowal, aby Kosciot byt przede wszyst-
kim Kosciotem ubogich, aby dat przyklad rzeczywistego ubodstwa takze w swych
formach zewnetrznych*. Do takiej wizji Kosciota powraca bardzo czesto w swoich
przeméwieniach i homiliach Ojciec Swiety Franciszek.

Katechizm Kosciota Katolickiego

Jednakze w pochylajac sie nad tematem w optyce teologéw posoborowych nalezy
wskaza¢ w sposdb szczegolny na Katechizm Kosciota Katolickiego. Jest to ogromne
dzieto, ktére podarowat nam Koscidt za czaséw pontyfikatu Ojca Swietego Jana Pawta
II. O Kosciele jako sakramencie KKK wypowiada sie kilkanascie razy. W dalszej czesci
tego artykutu ukazana zostanie perspektywa prezentowana przez autorow KKK.

Szczegolnie istotna wydaje sie refleksja zawarta w paragrafie pt. ,Duch Swiety
i Kosciot. Oto cytat: ,, W ten sposdb postanie Kosciota nie dodaje niczego do posta-
nia Chrystusa i Ducha Swietego, ale jest jego sakramentem. Cala swoja istota i we
wszystkich swoich cztonkach Kosciot jest postany, aby glosi¢ i swiadczy¢, aktualizowac
i upowszechnia¢ misterium komunii Tréjcy Swietej“”. Bardzo gleboko koresponduje
z tym punktem mysl, ktéra w swym dziele pt. ,Sakrament i misterium® zawart dwezes-
ny kardynat Joseph Ratzinger. Jego spostrzezenia w odniesieniu do tematu tej pracy
sa warto$ciowe, poniewaz rozumiat on doskonale idee Vaticanum II, gdyz brat w nim
udziat jako peritus arcybiskupa Kolonii. Kard. Ratzinger zauwaza, ze pojecie commu-

14 Tamze.

15 Sacrosanctum concilium nr 5.

6 Z. Czajkowski, Sob6r wielkich nadziei, PAX, Warszawa 1963, s.115.
7 KKK 738.
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nio jest zakorzenione przede wszystkim w Najswietszym Sakramencie Eucharystii.
Co wazne Kosciot jest miejscem owego communio, wiec jedynie cztowiek, ktory zyje
w prostocie i jednosci ze wspolnota Kosciota, zastuguje na miano wtajemniczonego®

KKK w punkcie 118 w sposob bardzo syntetyczny ukazuje relacje pomiedzy Kos-
ciotem katolickim a sakramentami. Oto tres¢ tego punktu: ,Sakramenty s <<sakra-
mentami Kosciola>> w podwdjnym znaczeniu: s sakramentami <<przez Kosciot>>
i <<dla Kosciola>>. S one sakramentami <<przez Ko$ciét>>, poniewaz jest on sak-
ramentem dziatania w nim Chrystusa dzieki postaniu Ducha Swietego. S3 one takze
<<dla Kosciota>>, bedac <<sakramentami, ktore buduja Kosciot>>, poniewaz ukazuja
i udzielaja ludziom, zwlaszcza w Eucharystii, tajemnice komunii Boga Mitosci, Jed-
nego w Trzech Osobach™ Na pierwszy rzut oka mozna zauwazy¢, ze po raz kolejny
w ostatnim zdaniu pojawia sie watek komunii i Trojcy Swietej. Wyraza to istote sakra-
mentow. Stuza one wlasnie coraz glebszemu rozumieniu i uczestniczeniu w tajemnicy
Trojcy Swietej. Ten punkt jest istotny dla tematu tego artykutu z jeszcze jednego powo-
du. Otoz ukazuje potrojng relacje pomiedzy Kosciotem a sakramentem. Po pierwszy,
co wynika takze z tematu, to Ko$ciot rowniez jest sakramentem, po drugie Kosciét
w pewien sposab jest ,,miejscem pobytu“ sakramentow. A po trzecie Kosciot jest tez
beneficjentem sakramentdw. Czerpie z nich tak samo jak jego wierni.

Poza przytoczonymi tutaj punktami 738 oraz m8 KKK, w podobnej optyce
wypowiada sie jeszcze kilka innych punktéw, o czym wspomniano na poczatku tego
paragrafu®.

Pierre Teilhard de Chardin

Rownie interesujaca wydaje sie idea Pierre‘a Teilhard de Chardin, ktdrg zawart
w swej pracy pt. ,Zarys dialektyki ducha®. Co prawda nie pada w niej wprost okresle-
nie Kosciofa jako sakramentu, lecz charakteryzujac go wykazuje, by¢ moze nieswia-
domie, jego sakramentalno$¢. Przytoczony dalej fragment powinien potwierdzic ta
teze: ,Ow Kosciot zywy - to nie narogl, to nie konkurent, ani nie deformacja stozka
ewolugji ludzkiej, lecz stozek znajdujacy sie glebiej wewnatrz, przenikajacy swym
oddzialywaniem, opanowujacy i wspierajacy wszystko, co w swiecie pnie sie wzwyz,
i zbiegajacy sie u gory w tym samym wierzchotku® Pewna trudno$¢ w percepcji
tego fragmentu stanowi typowy dla tego francuskiego ksiedza jezyk bogaty w ter-
miny matematyczne i kosmologiczne. Jednak kluczowe wydaje mi sie uchwycenie
tego, ze Kosciot zostat ukazany jako przestrzen przekraczajaca nasza rzeczywisto$c.
Jest to miejsce , nieprzemijajacego zjednoczenia z Bogiem, in actu esse, ktore Duch
Swiety bez przerwy utrzymuje w Koéciele tak przez sakramenty jak i pozasakramen-
talnie”2. Oczywiscie nalezy odnotowac, ze P. Teilhard de Chardin nie dozyt Sobo-
ru Watykanskiego II. Aczkolwiek wydaje sie zasadne stwierdzenie, ze niektore jego
mysli z bardzo bogatej refleksji, miaty wptyw na eklezjologie Ojcow Soborowych.

18 ], Ratzinger, Sakrament i misterium, Zrédlo i szczyt, Krakéw 201, 5. 53.121.

v KKK m8.

20 Zob. KKK 671.766.774.875.1076.113.1117.1210.

2 P. de Chardin, Wybdr pism, PAX, Krakow 1965, s.235.

22 [, Rozycki, Podstawy sakramentologii, , Polskie Towarzystwo Teologiczne w Krakowie, Krakow
1970, 8.143.
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Abp Alfons Nossol

Wezytujac sie w artykuly abp. Nossola pod katem tematu tego artykutu tematu
latwo mozna zauwazy¢, ze reprezentuje on poglad bardzo zblizony do przytacza-
nego juz wezesniej E. Schillebeeckx‘a. W przeciwienstwie do ks. Rozyckiego stwier-
dza, ze nazwanie Chrystusa ,Sakramentem spotkania z Bogiem™s jest bardzo trafne.
Dalej zauwaza, Ze na szczegdlng uwage zastuguje dzieto O. Semmelrotha pt. ,Die
Kirche als Ursakrament®, o ktérym takze wcze$niej wspomniano. Jednym z wazniej-
szych stwierdzen odnosnie naszego tematu wydaje sie nastepujace: , Instrumen-
tem oraz znakiem uwielokrotniajacym niejako i aktualizujacym obecnos¢ Chrystusa
w $wiecie po Wniebowstapieniu jest Koscidl. Kosciot jako Mistyczne Ciato i Lud
Bozy jest teraz narzedziem realizujacym zwigzek kazdego czlowieka ze Zbawicie-
lem i dlatego stanowi sakrament Jezusa Chrystusa, znak widzialnej kontynuacji Jego
dalszej obecnosci wsrdd nas. W Kosciele pozostat bowiem Chrystus, a w Nim takze
i Bog nadal w $wiecie widzialny i dotykalny“.

Podsumowanie

Reasumujac trzeeba zauwazy¢, ze Sobor Watykanski II byt silnym impulsem, kto-
ry wprowadzit nowg jakos¢ w refleksji nad eklezjologia. Na pewno spojrzenie na Kos-
ciot przez pryzmat sakramentu, czy tez sakramentalnosci nie bylo rozerwaniem
dotychczasowych horyzontéw, o czym juz wspomniano. W tej materii ogromng pra-
ce wykonat Henry de Lubac tworzac ,Katolicyzm”. Zastanawiajace bylo i jest nadal,
dlaczego tak potezna intelektualnie grupa, jaka tworzyli Ojcowie Soborowi, w dodat-
ku pracujaca pod natchnieniem Ducha Swietego, nie postuguje sie jezykiem precyzyj-
nym, lecz rozmywajacym pewne zagadnienia. Tutaj nalezy zauwazy¢, Ze o pewnych
rzeczywistosciach nie mozna méwi¢ wprost, zwlaszcza o rzeczywistosci Kosciota.
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Anxiety or Equanimity:
Christoph Schonborn and Hans Urs von Balthasar
on the Relationship of Science and Christian Truth

KEVIN MONGRAIN
Dugquesne University, USA

Abstract: The paper argues that Christoph Schénborn and Hans Urs von Balthasar offer two different
views on the question of the irreconcilability of science and the Christian religion. Schénborn seems on
the surface to reject an either/or approach, but on closer examination his position assumes a zero-sum
context between secular science and the Christian religion. He proposes a reinterpretation of secular
science that places it within the theoretical framework of Thomistic philosophical metaphysics. Balthasar
on the other hand sees no zero-sum contest and no need for an over-arching theoretical metaphysics that
enables Christianity to win a conceptual war over how to interpret nature. He counsels that Christians,
as a spiritual discipline, learn to live with the difference between seeing the world of Christianity’s meta-
narrative. Herein lies his respect for “intelligent design” theory. Balthasar, on the other hand, rejects
metaphysics in this panoptic sense. He recognizes the danger that militant atheist science poses
to Christian faith. But Balthasar does not share all Schonborn’s suspicions about methodological
naturalism, nor does he see the value of a unified total system of truth that subsumes science within
a Christian metaphysics. Following John Henry Newman, Balthasar prefers instead a theory of “double
truth” in which two circles of knowledge co-exist in equanimity with their own respective existential-
spiritual postures and internal logics. Balthasar believes that trying to explain a unified truth that
includes science and the Christian religion within a neutral philosophical theory is damaging to the life
of faith. It offers people a counterfeit version of Christian wisdom that requires neither purity of heart nor
love; seeing “nature” as “creation” requires more than a conceptual amending of Darwinian science with
a Thomistic theory of final causes. Balthasar recommends instead that Christians focus their energies
on developing authentic holiness as an answer to the spiritual pathology of atheism (both in their own
hearts and in their culture) and resist the scholastic temptation to treat spiritual diseases with purely
intellectual-theoretical cures.

Key words: Science. Hans Urs von Balthasar. Christoph Schénborn. John Henry Newman. Chalcedon.
Darwin. Intelligent Design. Christology.

Behind arguments about the relation of evolutionary biology and the Chris-
tian doctrine of Creation there are often very different assumptions about the philo-
sophy animating natural science and its relationship to revealed religion. More spe-
cifically, there are different assumptions about the unique nature of Christian truth
and whether or not the practice of methodological naturalism in science is hostile,
friendly, or neutral toward it.' Closely related to these differences is the question of

v David Ray Griffin offers an informative historical analysis of different understandings of methodo-
logical natural in ,Scientific Naturalism: A Great Truth that Got Distorted,” Theology and Science,
2:1 (April 2004), pp. 9-30.
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how Christianity should present its understanding of divine truth to the world—
should Christians seek to illuminate the absolute uniqueness of their understanding
of truth, and even its strangeness, in comparison with natural truth? Or, conversely,
should Christians accent the likenesses between revealed truth and natural truth
so as to make the Gospel more comprehensible and relevant to those who respect
natural truth?* The former approach, if taken to extremes, risks a completely equi-
vocal discourse that posits a dichotomous division between revealed truth and natu-
ral truth: ,What has Athens to do with Jerusalem?“ says Tertullian; ,Christianity is
not a religion,” says Karl Barth.3 The latter, more conciliatory approach, if taken to
extremes, risks a completely univocal discourse that obscures important differen-
ces between revealed truth and natural truth. This univocal approach in the hands
of theologians anxious about the threat of science to faith yields an imperialistic
version of revealed truth that colonizes the realm of natural truth in an anti-sep-
tic exercise to scour it clean of philosophical error and de-toxify its implications for
theology and faith. This same univocal approach in the hands of natural scientists
and philosophers anxious about the threat of monotheist intellectual autocracy has
natural truth colonize revealed truth so as to either exterminate it entirely in the
name of materialist ontology, or co-opt and regulate it according to a pantheistic
metaphysics. In either case, the univocal confusion of revealed truth and natural
truth effectively destroys the uniqueness of both.+

If we frame the question about the relationship revealed truth and natural truth
in terms of balancing difference and unity, we can then see the usefulness of brin-
ging a Chalcedonian template into the discussion. The terminology of Christolo-
gical orthodoxy can certainly only function analogically in this discussion, but it
nevertheless serves a very useful heuristic purpose. Indeed, when confronted abo-
ut a quarrel about the relationship between the binary pair of revealed truth and
natural truth, it can be helpful to speak in Chalcedon’s language of ,without con-
fusion, without change, without division, without separation ... Analogous to the
mapping the different Christological types according to their degrees of tilt toward
and away from each of the four Chalcedonian ,withouts,* we can map different the-
ological positions on the question of the proper relationship between revealed truth
and natural truth.> Even when Christians maintain a healthy analogical and Chalce-

2 Fora highly technical but fascinating discussion of this issue between members of a steering com-
mittee which oversaw a series of recent conferences co-sponsored by the Vatican Observatory on
science and theology, see Philip J. Jacobs, ,An Argument over ‘Methodological Naturalism’ at the
Vatican Observatory,” Heythrop Journal, 49:4, (July 2008), pp. 542-581.

3 Taede A. Smedes takes precisely this risk in his argument with Ian Barbour in ,Beyond Barbour or
Back to Basics? The Future of Science-and-Religion and the Quest for Unity,” Zygon, 431 (March
2008), pp. 235-258; lan Barbour responds to Smedes in the same issue of Zygon, pp. 259-269.

4 The analysis of the two poles in this paragraph is indebted to John Henry Newman’s reflections
on the ,two circles” of knowledge in ,Christianity and Physical Science: A Lecture in the School of
Medicine” and ,Christianity and Scientific Investigation: A Lecture Written for the School of Scien-
ce,” The Idea of a University, ed. Martin J. Svaglic (Notre Dame, IN: University of Notre Dame Press,
1982), 321-361.

5 See Aloys Grillmeier, Christ in Christian Tradition, Volume I: From the Apostolic Age to Chalcedon
(451) (New York: John Knox Press, 1974), pp. 302-568. The text of the Chalcedonian defination is on
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donian understanding of the union between the different truths, it is possible to tilt
their discourses more toward either the equivocal or the univocal pole, or we could
say toward the Nestorian division/separation pole or the Apollinarian-Monophysite
confusion/change pole.

The paper argues that Christoph Schénborn (b. 1945) and Hans Urs von Baltha-
sar (1905-1988) offer two different tilts on the question of the proper relationship
between the truth about nature known through science and the truth about cre-
ated order known through Christian revelation. The Chalcedonian analogy works
well as a heuristic for interpreting both thinkers’ positions on the interrelationship
of revealed truth and scientifically discerned truth: both thinkers generally embra-
ce a duality of truths, with the truths of faith that the world is God’s creation and
the scientifically discerned truth that the world operates according to predictable
mechanism-like natural laws. As with the two natures of Christ, the two truths abo-
ut the world are united without division or separation: there must be unity because
there is one natural world, one creation. And both Schénborn and Balthasar agree
too that there must we must not confuse the truth of nature and the truth of creation
because seeing nature with the eyes of scientific reason and seeing creation with the
eyes of faith are not identical ways of seeing. Hence, both Schénborn and Balthasar
agree that theology should present a metaphysics that expresses the Christian vision
of creation (and not limit itself only to speaking only of the eternal), and they agree
that this Christian vision is both different than the perspective of natural science and
yet it necessarily coexists in unity with it.

Schénborn and Balthasar disagree seriously, however, on where and how they
put their respective emphases. Schonborn, despite his rhetoric about the importance
of defending ,natural reason,” tilts toward something like a Monophysite confusion/
change position that threatens creaturely autonomy. Balthasar, despite—but per-
haps also because of—his generally Alexandrian proclivities, tilts toward something
like a Nestorian division/separation position that insists on the conjunction ,and“
between the two truths; however, Balthasar’s motivation, unlike Nestorianism, is not
to protect the creaturely autonomy—in this case as represented by natural science—
from being swallowed by an imperialistic version of theosis theology, but rather to
protect the uniqueness and integrity of revealed truth’s perspective on creation as an
arena of non-imperialistic theosis; if creation is to be deified, it will happen in God’s
own way in God’s own time and according to a providential plan whose details and
schedule are kept behind a veil.

In Balthasar’s theology, therefore, the tasks of the Christian is to learn how to
see the world as the gift of creation, and what larger effects moving along this lear-
ning curve will have is not part of the divine curriculum. The Christian’s only task is
to live a spiritual-prayerful faith that undergoes a self-emptying dark night in which
it endures the disorientation that results from coexisting with scientific reason.
Although both have a tilt in their thinking, Schonborn’s tilt is quite severe and bor-
derline heterodox, whereas Balthasar’s tilt is mild and more mindful of Chalcedo-
nian protocols. The difference in the direction and degree of their respective tilts can

P- 544-
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be accounted for by their differing levels of respect for methodological naturalism,
as well as by their different estimations of the impact of human sin on our ability to
see God’s presence in the world.

Part I: Schonborn’s Version of Rational Faith: Policing Science with

Christian Theology in the Guise of Natural Philosophy

Contrary to what some interpreters of his 2005 New York Times op-ed assume,
Schénborn is not a ,,Creationist“ who seeks to foment a new era of conflict betwe-
en science and religion. In his 2007 book, Chance or Purpose?, he repeatedly insists
that science and faith are neither in fact nor in principle in conflict (CP 23-24). Any
perception of conflict, he asserts, is the product of ,, misunderstandings“ of the natu-
re of their differences (CP 24). There is no basis for thinking that the perspectives
of science and faith are ,,in mutually exclusive competition with one another” (CP
167). It is true that faith and science should be distinguished from each other," he
explains in a Chalcedonian voice. ,Yet it is also true that they ought not to be sepa-
rated“ (CP 143). Moreover, echoing the Chalcedonian teaching that ,the distinction
of natures being in no way annulled by the union, but rather the characteristics of
each nature being preserved,” Schonborn maintains, ,Faith in Jesus Christ ... depri-
ves science neither of its freedom nor its zest, neither of its honesty nor its enthusia-
sm—on the contrary, indeed, it further strengthens it“ (CP 143). Along these lines,
Schonborn makes gestures of respect for the principle of methodological naturalism
if understood as ,[s]trictly scientific research” that follows the principles of repeata-
bility and testability, and that confines itself to questions of the ,mechanisms and
sets of conditions that can explain the way things happen* (CP 169, 43). Schénborn
affirms science for limiting itself to discussions of ,natural causes” in its search for
explanations of the mechanisms at work in nature. ,One can, as a matter of method,
of scientific approach, blank out the questions of man’s spirit and of reason and look
only for material causes and connections (CP 121). Not only does he avow that scien-
tists can be methodological materialist, they should be: ,This methodological limi-
tation is indeed the reason for the success and enormous achievements of this very
method“ (CP 59).

Also in an irenic Chalcedonian mode, Schonborn invokes the model of the
two ladders for understanding the scientific truth and revealed truth relationship,
,Darwin’s ladder and Jacob’s ladder” (CP 165). The first offers an ,ascending” view
of life as evolution, and the second offers a ,descending” view of life as from God
(CP166). They are ,two ways of looking at things“ that should not be understood as
being ,in mutually exclusive competition with one another” (CP 167). The evolutio-
nary view of the world and the view of the world as creation are thus in ,,coexistence*

Yet Schonborn also shows numerous signs of anxiety about the threat metho-
dological naturalism poses to Christian truth, particularly as it is interpreted in
,Neo-Darwinism.” On one hand, Schonborn raises the basic and sensible objection
that the problem is not methodological naturalism per se, but rather scientists who
transgress the boundaries of this method and make forays into metaphysics and
cosmological philosophy. ,The danger [of methodological naturalism] lies ... in peo-
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ple forgetting the limitations of this method. It shows a narrow segment of reality
with great clarity, but we should not regard it as being the whole of reality“ (CP 59;
cf. 28, 30). Schonborn frequently focuses his attention on the scientists who trans-
gress the boundaries, who ,time and again“ go beyond their limited sphere in what
can only be understood as an attempt to convert Western culture to atheist materia-
lism; these scientists constantly tout the ,grandiose successes“ of science, presenting
the Church ,as the great brake on progress, and science as the courageous liberator*
(CP 25, 23).° Schonborn repeatedly displays dismay and anxiety about what he sees as
the relentless atheist-materialist culture war against religion, led by miscreant scien-
tists who tirelessly and with great success sell the idea that the ,Darwinian story* of
human life is the only true story (CP 166-69, and * numerous more citations). Mar-
ginalized ,everywhere” and in all sectors of life by the atheist-materialist , Darwinian
story,‘ the ,biblical story” is disrespected as a form of truth, and is left ,at best the
narrow freedom of saying something about the meaning of human life“ (CP 168). (It
is odd that Schonborn considers this ,narrow” and finds it inadequate.)

Yet Schonborn does not think that culture warrior scientists transgressing the
limitations of the scientific method is the only, or even the most serious, problem.
Quite provocatively, Schonborn also raises several objections that seem to question
the very principle of methodological naturalism itself, objections which seem to be
in tension with his own affirmations of it when practiced with integrity. For exam-
ple, he suggests that the limited mechanistic-material causality explanations of
science have helped to undermine humanity’s ability to have a sense of wonder at
the order of creation (CP 29). He implies too that methodological naturalism can-
not be genuinely neutral. It is almost inevitable that science will transgress its self-
-imposed limited boundaries, he argues, because scientists are human beings, and
like all humans they struggle with existential questions about faith and the mea-
ning of life, and hence they ,unavoidably“ bring these questions into their scientific
work (CP 30). Schonborn further implies that methodological naturalism’s focus on
only efficient and material causality is irrational. It is entirely rational to assume
that there is a significance in the development of nature, even though the methods
of natural science quite rightly require this to be set in brackets. Yet my common
sense cannot be excluded by scientific method. Reason tells me that there is order
and a plan, meaning and purpose, that a clock had not come into being by chance,
and far less still the living organism of a plant, or animal, or indeed a human being"
(CP 30-31). He goes on to cast aspersions on methodological naturalism, particular-
ly as practiced in evolutionary biology, suggesting that it is too narrow to deal with
moral questions of human dignity and the meaning of life; therefore it is legitimate
to ask if we need to ,broaden” the ,scientific picture of man‘ to make science a more
,responsible” discipline (CP 158-59). Schonborn explains that the creation contains

6 Several commentators on Schénborn have noticed this rhetorical tendency. Robert John Russell,
Theology and Science, 4:2 ... Stephen M. Barr explicitly challenges him on it (First Things, February
2006)), but Schénborn maintains his insistence on the validity of drawing attention to miscreant
scientists rather than to scientists who respect methodological naturalism and who have no inte-
rest in waging a culture war against religion. *



STUDIE | TEOLOGIA

a moral ,,imperative“ and hence its very existence inherently calls on us to act res-
ponsibly toward it. He then adds, ,To resist this call seems inhuman to us* (CP 159).
He is clearly insinuating that even when scientific method stays within its own pro-
per boundaries and brackets out existential and/or moral questions it is behaving
irresponsibly and inhumanely.

The solution Schonborn proposes, therefore, is not that science ought to more
strictly remain within its own boundaries, because those very boundaries render it
a reductive form of human discourse. The solution is that scientific method must
open itself to ,,contact” with theology, and it can do this through the inclusion of for-
mal and final causality, moral imperatives, and existential concerns into its metho-
dology. In other words, science must allow itself to be redefined (Schénborn would
say broadened) by a Christian (and specifically Thomistic) philosophical metaphys-
ics. First of all, Schonborn expects that Christian metaphysics working with an Aris-
totelian doctrine of final causes will put an end to the conceptual-theoretical inde-
pendence of the natural sciences by reinterpreting them within the broader, panop-
tic, and singular truth of Christianity’s meta-narrative. Herein lies his respect for
yintelligent design® theory and his Lockean sounding calls for a ,reasonable“ and
yrational” faith (CP 13, 29, 30, 36, 122). He explains at the end of CP, ,In everything
[ have said thus far, I have constantly been concerned with the intermediary role of
reason” (CP 164). Elsewhere he asserts that his argument in his New York Times op-
-ed ,was based on the natural ability of the human intellect to grasp the intelligible
realities that populate the natural world“ (First Things, 2006). And further, ,Philo-
sophy is the ‘science of common experience’ which provides most fundamental and
most certain grasp on reality. And, clearly, it is philosophical knowledge of reality
that is most in need of defense in our time“ (First Things, 2006).

Although Schonborn appears to simply be setting philosophical reason as the
neutral mediator between faith and science, this is not the case. His understanding
of ,philosophy“and ,reason‘are not purely Aristotelian but rather thoroughly Chris-
tianized. He illustrates this when he draws our attention to his allegiance to Teilhard
de Chardin’s project to bring ,faith in Christ and a scientific approach to the world
.. together ‘under one head, under Christ the ‘evolutor (CP 141). Schonborn grants
the validity of the criticism that de Chardin’s project ,,of looking at science and Chris-
tian faith together” in a singular ,unity of vision, in which he intended to unite natu-
ral science and Christian faith“ was not able ,,to do complete justice to both sides*
(CP142). De Chardin, Schénborn agrees, offered a vision that was ,more philosophi-
cal speculation than scientific theory“ and that ran the risk of a ,‘naturalization’ of
Christ as the driving force of evolution .. (CP 142). Yet in what amounts to a failure to
understand the seriousness of these criticisms, or a willful denial of their devastating
implications for what seems to be his own project to correlate scientific and revealed
truth according to Chalcedonian protocols, Schonborn attempts the following sal-
vage operation:

Despite the criticisms from both sides, many people have come to feel his con-
cernsand have valued them. Above all, the way he was fascinated by Christ is impres-
sive. His love for Christ made him into a kind of , mystic of evolution®. In this he is
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far removed from the materialistic concepts of the ,evolutionism* that is widespread
nowadays. For our subject, it is important that Teilhard de Chardin dared a ventu-
re that was at the same time full of risks and yet necessary. He incorporated the way
that the Christian faith viewed the Incarnation of God in Jesus Christ as an inspiring
vision into his research and his thought as a natural scientist. Conversely, he was
constantly opening up his activity as a scientific researcher toward the great horizon
which had been unlocked for him by his Christian faith. (CP 143)

What Schonborn seems to admire about de Chardin, in other words, was his
flagrant transgression of the boundaries between the perspectives of science and
faith: he admires de Chardin’s efforts to overcome the limitations of methodologi-
cal naturalism by importing a christological perspective into science, as well as his
efforts to interpret Christ within the framework of evolutionary science. Schénborn
is affirming de Chardin’s insight that the perspectives on science and faith must he
held together ,without separation” and ,without division’, but in a somewhat care-
less way he sets aside the objections to de Chardin’s project and thus exhibits a signi-
ficant tilt away from a commitment to a Chalcedonian ,without confusion“ and
,without change.”

In both his calls for the introduction of a ,natural reason” of final causes and
teleology and his affirmations of de Chardin’s project, we see Schonborn’s tilt away
from thinking of the revealed truth of creation and the scientific truth of nature
,without confusion“ and ,without change.” Instead he seems to be mandating that
Christology and a highly christologically-informed version of teleology (linear escha-
tology with Christ as Alpha and Omega) invade the sphere of science and transform
it into a yin for faith’s yang. In other words, he seeks to capture and police science in
a panoptic metaphysics that essentially erases the conjunction ,,and“ between revea-
led truth and scientific truth, replacing it with a Teilhardian ,looking at science and
Christian faith together” in a single ,unity of vision“ (CP 142). His approach beco-
mes increasing univocal, which he justifies by insisting that there is only one world
and one question ,,upon which everything depends ... Are the world in which we are
living and our life in it meaning-full?“ (CP163). The duality of scientific truth and
revealed truth becomes subsumed under a singular question, a singular all-inclusive
perspective. Indeed, even when he seems to be at his most binary with his ,two lad-
ders” metaphor, he tells us that they ,offer something like an overall view only when
they are seen together” and as both having , their center in Christ, and their meaning
and inner goal in him* (CP 166).

How do we account for Schénborn’s tilt toward univocity, especially given his
seeming allegiance to Chalcedonian protocols? There are two answers one formal
and one material. The formal answer is that Schonborn’s position is incoherent in
the same formal sense that Monothelitism is incoherent: it formally avers com-
mitment for Chalcedon and against Monophysitism, yet in practice it does not truly
respect the autonomy of the creature. Schonborn too formally rejects Monophysite-
-type thinking on the question of the autonomy of natural science, yet he inadver-
tently reinscribes it in his various claims that imply it is necessary for faith to invade
the sphere of science and override its freedom to limit itself to explanations of natu-
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re exclusively in terms of mechanistic-material causality. His occasional assertions
that revealed truth and scientific truth are separate and need not do any ,poaching
on one another’s preserves” (CP 75) simply do not cohere intelligibly with his clear
agenda to enlist Christian philosophical metaphysics in a project to invade natural
science and compel it to expand its explanatory repertoire to include formal and
final causes. It does so with the dual goal of humanizing it and making it into a form
of philosophy that can then become the handmaiden of theology.

Yet in another sense Schonborn’s tilt toward univocity is incoherent because of
its material content. The Chalcedonian formula states: ,.... the characteristics of each
nature being preserved and coming together to form one person and subsistence,
not as parted or separated into two persons, but one and the same Son and Only-
-begotten God the Word, Lord Jesus Christ ... In other words, the natures of Christ
are united in an ,enhypostatic union“ by the agency of the Divine Person of Christ.
Neither the human nature nor the divine nature qua nature effect the union; only
the Divine Person of Christ makes the union and maintains the difference between
the two natures. Thinking in terms of a Chalcedonian protocol for uniting the way
of seeing proper to natural science and the way of seeing proper to faithful purity
of heart, we can see that the material problem with Schonborn’s position is that it
assigns responsibility for unifying the two ways of seeing to creatures, not to God.
Forgive me for introducing yet another heresiological term, but we could say that
Schénborn—like Ian Barbour and perhaps many people in the science-religion dia-
logue project—has what might be called a Pelagian approach to the problem: human
beings with fine and grand theories with save themselves from the ,,impasse” by the-
ir intellectual ingenuity, scholarly cleverness, and academic dialogues. And, like so
many others, he does so out of a deep anxiety that if we clever human scholars do not
solve the problem of the ,,impasse” then we will never move beyond it, and this failu-
re will bring a host of intolerable pernicious consequences in its wake.

Part II: Balthasar on Enduring the Disorienting Duality of Christian

and Scientific Truth

Unlike Schonborn, Balthasar’s thinking on the relationship of revealed truth
of creation and scientific truth does not tilt toward univocity. He generally rejects
metaphysics in this panoptic sense. It has become impossible today for anyone to
do what was still just possible for an individual in the middle ages: namely, to have
an overview, and to summarize everything in the synthesizing peak of theology: one
could, at any time, from the highest watchtower atop the world-cone, look out, one-
selfunmoving, at all the movement” (RB 72).” Indeed, this is one of the dangers that
atheist science poses to Christian faith. ,\Within its purview, he writes, the method
of the exact sciences is right to exclude ,the God hypothesis' as an efficient factor; it
operates on the basis of a ,methodological atheism but this method, emboldened
by its technological successes, expands to embrace all the spheres of human existen-
ce and includes the latter within its brackets, prefixed by a sign indicating that the

7 Razing the Bastions: The Church in this Age, translated from the 1952 German original. Interestin-
gly, Schonborn wrote the Foreword to the 1993 English edition.
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world can be synthesized by man. The attempt is to synthesize human freedom by
changing the conditions; first, however, this freedom is supposed to surrender itself
so that the synthesis may be achieved. And once it has surrendered itself; it can-
not regain itself, for total synthesis, total manipulation, has no room for freedom's
impartiality“ (TD2, 41). But scientists should not make this mistake, and Christians
must not make it. In the modern world both scientists and Christians must accept
the principle that there are , different realms of truth and one can only understand
their internal logic with ,.a change of one’s intellectual standpoint (RB 73). Theolo-
gians must resign themselves to the fact that they can no longer ,presume to take an
‘overview™ on reality, and must instead accept that a theologian today is ,,one specia-
list alongside others“ (RB 75).

Balthasar therefore does not share Schénborn’s desire for an overall unified
perspective on reality. Nor does he share his suspicions about the inherent dangers
of methodological naturalism, or ,methodogical atheism', and he does not see the
value of a unified total system of truth that subsumes scientific truth and Christian
truth under the heading of a single metaphysics. Following John Henry Newman,
and a more consistently Chalcedonian protocol, Balthasar prefers instead a theory of
,double truth® in which two circles of knowledge co-exist in equanimity with their
own respective existential-spiritual postures and internal logics (RB 175). The ,truth
of revelation and worldly truth® are two distinctive truths, ,two perspectives that
split apart [and] can no more be made to coincide with one another than can divine
and human truth, Church and world, or the divine and the human natures in Christ
and the manner of knowledge proper to each of these natures in him“ (RB 75).

Balthasar’s point about the ,manner of knowledge proper to each® is key to
understanding his thinking about Christian truth and scientific truth. ,[T]he world
as a whole has a different countenance for the natural scientist than for ... the the-
ologian“ (RB 74). This duality of perspectives is inescapable. ,The Christian is char-
ged absolutely to bear this tension” he insists (RB 75). Balthasar believes that trying
to explain a unified truth that includes science and the Christian religion within
aneutral philosophical theory is damaging to the life of faith. It offers people a coun-
terfeit version of Christian wisdom that requires neither purity of heart nor love; see-
ing ,nature” as ,creation” requires more than a conceptual amending of Darwinian
science with a Thomistic theory of final causes or a Teilhardian panoptic perspective.
Balthasar recommends instead that Christians focus their energies on developing
authentic holiness as an answer to the spiritual pathology of atheism (both in their
own hearts and in their culture) and resist the scholastic temptation to treat spiritual
diseases with purely intellectual-theoretical cures. Intellectual-theoretical progress
is possible, but only if it is the result of spiritual transformation; a spiritually trai-
ned mind has something to say to the question of the ,impasse“ but a mind opera-
ting without faith, prayer, or purity of heart has nothing to offer. But forming deep
authentic spirituality that can then guide the mind is a difficult and long term pro-
cess; only saints succeed at it fully. Until Christians allow God to develop their hearts
and then their minds so that they become truly wise people who think and speak out
of the Spirit, there is no point in trying to save ourselves from ,impasse;“ Only God,
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working through saints can save us. Balthasar therefore counsels that Christianity,
as a spiritual discipline, must learn to live with patiently with the difference betwe-
en seeing the world with the eyes of neutral reason and the eyes of faith. Christians
must spend more time practicing spiritual discipline and less—much, much less—
time wandering aimlessly through the barren landscape or purely theoretical, spe-
culative, textbook proposals about how to unify the two ways of seeing the world.

It is important to underline the fact that for Balthasar Christian truth is itself
a holistic vision of reality with its own intellectual integrity, and one that is equal in
rigor to scientific reflection; perhaps spiritual thinking is even more sophisticated
than scientific thinking that limits itself to the very simple exercise of explaining
material-mechanistic efficient causality. Yet spiritual thinking is not and cannot be
a neutral philosophical overview of all reality. It is instead a uniquely spiritual vision
that is the product of, Balthasar explains, ,a thoroughly matured Christian experien-
ce and wisdom, and generates of itself a superior form of the truth attained through
suffering and put to the test“ (RB 76). Central to the ascesis of the faith perspective
in the contemporary world is the renunciation of the drive to overcome intellectu-
al anxiety through overarching philosophical theories of everything formulated as
a ,timeless, systematic truth® (RB 78). This renunciation is an opting for a radically
historical perspective in which the truth of God can only be known in the particu-
larities of God’s deeds and specific human response to them in distinct lives of holi-
ness. The truth of revelation cannot be captured in or made to serve an ,ahistorical
systematics” (RB 79). The development and success of scientific method is part of
God’s providential plan, and Christians cannot try to deny this or explain it away
in theories, no matter how anxious they are made by this reality. Christians must
accept that they are required by God to make ,the continual act of walking between
faith and knowledge“ always seeking an ,equilibrium between Christian and worldly
truth’, but never a synthesis of them (RB 80). Certainly Christian truth concerns the
meaning of existence, but unlike Schonborn Balthasar will not allow this meaning
to be interpreted as an ahistorical, static explanation of reality (final causes, theories
of teleology, etc.) from a fixed perspective. The meaning of existence and the heart
of Christian truth is that God has denied us ,an immovable position* from which
Christians can ,anticipate, judge and even render superfluous all the experiences of
the world—experiences gained only when one is in motion” (RB 80). Perhaps a fixed
absolute perspective is possible for ,prebiblical man“ (TDz2, 394), but it is no longer
an option for Christians who follow Christ.

Christian truth means imitating Christ, not explaining all reality with panop-
tic theories. Jesus’ ,food‘, Balthasar explains, was not ,a solid, supratemporal truth-
-system, but [rather] the will of the Father at each instant. He walked in the light of
this will, just as those who imitate him are to walk after him“ (RB 80-81). To know
Christian truth is to live it, and to live it means ,walking” with Christ and enduring
with him a homeless, nomadic existential posture. The aim of this walking is not
»a rigid synthesis of two rigid truths“ but instead a ,movement” whose end point
we cannot see (RB 83). Therefore when theology and science enter dialogue theo-
logians must respect the real autonomy of science and not attempt to ,delimit the
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relationship as to give everything the appearance of a priori regularity, forestalling
any future ‘surprises™ (RB 83). In dealing with science theology must be willing to
yhold its breath and keep ... in suspense” (RB 83-84). This dwelling ,between divine
and human truths® is a fundamental Christian responsibility and must be endured
(RB 85). Balthasar writes,

An essential part of this existential truth is an authentic Christian experience of
worldly truth: the endurance of the alien character of this truth, of its inadaptability
to the sacred inner room of the divine truth out of which Christ and the Church live
and in which they are at home. It belongs to the Christian life in the world that one
must endure this alien character; indeed, it belongs in an original sense to the sacrifi-
ce that God makes in the Incarnation, and thus the Church’s endurance or tolerance
is ultimately a part of her Cross, just as the Lord himself bore it when he took upon
himself , life among this perverse generation (Mt 17:17) and did not shrink from con-
tact with its foreign, darkened and distorted truth, condescending again and again
in his words and in his experiences to make the journey from his own innate truth
to its truth. (RB 86).

In this remarkable passage we see Balthasar combining his Chalcedonian pro-
tocol with a biblical doctrine of kenosis. Any hope Christians have of bringing the
world into seeing nature as the gift of creation must be based on the Christian’s own
journey of coming to see, which necessarily involves the surrender of panoptic phi-
losophical hubris and a humble willingness to be ,,drenched with the bitterest gall of
the world’s truth” (RB 87). A unified Christian perspective on truth is only possible
through walking a cruciform spiritual path, and the nails that pin down the Chris-
tian come from the painful alienation and disorientation that results from living in
tolerance and forbearance with scientific truth. A spiritual understanding of truth as
a process through a dark night of alienation in which Christians fast from the sweet
treats of panoptic confections frees Christians from ,anxious concern about conta-
mination“ of their truth by a rival scientific truth (RB 89). Cleary Balthasar here is
putting heaving emphasis on the ,without confusionand ,without change“ between
worldly scientific truth and Christian truth: indeed maintaining their difference is
essential to Christian faith itself.

One might ask if Balthasar has tilted too farand undermined the ,without sepa-
ration“ and ,without division“ Chalcedonian protocol. The answer is not necessarily,
but he is quite agnostic about what the final form of unity between the two truths
will look like, and he is adamant that Christians not prematurely define it. The uni-
ty is known by God, and will be made know to humanity in God’s own time. In
the meantime Christian apologetics absolutely must not be about marketing a total
truth to the world that unites faith and science (Balthasar was deeply suspicious of
Teilhard’s project; TD5 *). Apologetics must instead be about living and modeling
the Christian world of truth with maximal integrity; Christian apologetics must be
guided first and foremost by sound theology, not by what non-believers say they
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do and do not find rational. And sound theology is always united with spirituality.®
If people do not find Christian spirituality inherently appealing, apologetics should
focus on the difficult task of making it appealing, not bypassing it and offering peo-
ple instead an intellectual alternative to the life of prayer. This would be to bypass
the ,impasse” rather than letting God be the one who takes us beyond it. In a cultu-
ral situation in which rational proofs for God are no longer relevant in most people’s
decisions about faith, and in which there is a decided preference for easy religion
without prayer or repentance, scholarly attempts to move past the science-religion
impasse with their own purely human theories is a sterile, impotent exercise. Baltha-
sar thinks instead the need to stop worrying and love the impasse as the given that
it is. No more energy needs to be spent in anxious quixotic projects to save ourselves
from the impasse. Instead scientists should focus on their science, and Christianity
needs to shift its focus to the spiritual aspects of faith and demonstrate concretely
why prayer and service to a God of love yields a deeper and richer way of life than
anything that either reasonable religion or scientific materialism can offer.

This form of apologetics does not ignore the pernicious cultural consequences
of miscreant atheist scientists who transgress the borders of methodological natura-
lism. The miscreants are trouble, and Balthasar is not unconcerned with them.® But
he thinks the best approach to them is not intellectual squabbling, but instead what
could be called an apologetics of holiness; this approach would be valid even in the
absence of atheist science, but it becomes even more valid in the face of it.* When tur-

8 My Work: In Retrospect (San Francisco: Ignatius Press, 1993), pp. 100-101. See also Balthasar, ‘The-
ology and Sanctity’ in Explorations in Theology, Volume I: The Word Made Flesh, trans. by A.V. Lit-
tledale and Alexander Dru (San Francisco: Ignatius Press, 1989), pp. 181-210.

9 ,Within its purview, the method of the exact sciences is right to exclude ,the God hypothesis' as
an efficient factor; it operates on the basis of a ,methodological atheism’; but this method, embol-
dened by its technological successes, expands to embrace all the spheres of human existence and
includes the latter within its brackets, prefixed by a sign indicating that the world can be syn-
thesized by man. The attempt is to synthesize human freedom by changing the conditions; first,
however, this freedom is supposed to surrender itself so that the synthesis may be achieved. And
once it has surrendered itself, it cannot regain itself, for total synthesis, total manipulation, has no
room for freedom's impartiality. In such a world, this kind of suffrage must seem dangerously and
destructively arbitrary. And as for the infinite realm which is presupposed by freedom of choice, it
is bound to be seen simply as a threat to this world.” (TD2, 41) ,The scientific, technological world
with its ,methodological atheism| provided it is regarded as absolute, that is, seking the meaning
of existence within its closed system, is bound to appear as the negation of any Absolute above the
world. In many religions, this Absolute is regarded as the unfathomable mystery or as the Divine;
in the religions of the Bible, he is regarded as the living God, the One who ultimately gives meaning
to human existence, the fulfillment (to be embraced in hope) of the finite spirit's absolute capacity,
a capacity that lies open ,at the lower end' of freedom of choice. Thus the Absolute offers the pro-
spect of overcoming the tragedy of individual human existence.” (TDz2, 41)

1o Unlike ID apologetics Balthasar sees no value for Christian faith in disdaining ‘methodological
atheism’ as a procedural and pragmatic principle. ‘Within its purview, the method of the exact
sciences is right to exclude ,the God hypothesis' as an efficient factor; it operates on the basis of
a ,methodological atheism" which, when it keeps its focus on explaining some mechanisms in the
natural world, is no threat to faith. It is only when science ‘expands to embrace all the spheres of
human existence’ and seeks to include ‘the meaning of existence within its closed system’ that the-
ologians need to raise objections. Theo-Drama: Theological Dramatic Theory, Volume II, Dramatis
Personae: Man in God, trans. by Graham Harrison (San Francisco: Ignatius Press, 1990), p. 41.
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ning toward non-believers to defend the faith, there is no reason to think that the only,
or the most effective, defense is an argument that reduces the truth of God’s revelation
down to the smallness of atheist thinking. Why not present Christian faith in its fullest
expression as holiness and let that challenge the hearers to enlarge themselves? Howe-
ver difficult it may be, this must be the aim of any healthy apologetics.

As Balthasar tirelessly argued, apologetics should have a ‘theological aesthetics’ of
holiness at its center: it should be about letting the personal, holy reality of the risen
Christ and his Spirit of the Father’s love radiate from everything in Christianity so that
its truth can interpret itself for whomever is spiritually open to it." The most effective
apologetics comes from demonstrating pure love for God and humanity in a holiness
that has ‘no ambition for itself or for the Church or indeed for God.” Christian apolo-
getics, Balthasar believes, needs to be judged by a standard of iconicity. And all icono-
graphers must be deeply in touch with God’s reality. For the trinitarian reality of God
to shine through Christianity in its purity and authenticity it must be deeply embed-
ded in the hearts of Christians. Balthasar would find suspect any apologetics that first
and foremost does not orient people toward the ‘genuine esotericism’ of Christianity
inwhich God indwells believers, and from within them becomes His own best witness;
any apologetics that oriented people away from the indwelling God he would consider
false and unintelligent because it is clueless about what Christianity really is about.3
In this sense, Balthasar writes, ‘Jesus has no need of apologetics: he shines through. ...
The Church should not pursue any apologetics for herself, but should instead endea-
vor to make her Lord visible ... Part of making Christ visible means making the myste-
ry of God known as a personal mystery of love. Whereas purely theoretical apologetic
arguments make God into a thing one studies from a clinical distance, an apologetics
of holiness helps modern humans ‘learn to ‘see’ again—which is to say to experience
the unclassifiable otherness of Christ as the outshining of God’s sublimity and glory.s
Unlike Schonborn’s very abstract academic intellectualist approach, therefore, genu-
ine Christian apologetics on behalf of the ,biblical story“ will not attempt to unite it
with a revised version of the ,, Darwinian story*, but will instead attempt to unite it with

u The Glory of the Lord: A Theological Aesthetics, Volume I: Seeing the Form, trans. by Erasmo Leiva-
-Merikakis (San Francisco: Ignatius Press, 1982), p. 173; pp. 17-127 give the foundations for his the-
ological aesthetics of holiness. For Balthasar an apologetics based on ‘theological aesthetic’ must
be centrally about the holiness of God as it shows itself in all the forms of the Church. He is expli-
citly critical of apologetic attempts to make Christianity ‘beautiful’ in primarily worldly terms; see
for example his mixed evaluation of Chateaubriand’s aesthetic apologetics: pp. 90-94.

2 Balthasar, ‘An Apology for Contemplatives’ in Elucidations, trans. by John Riches (San Francisco:
Ignatius Press, 1998), p. 204. See also his ‘Unmodern Prayer’ in Elucidations, p. 180, and his Razing
the Bastions: On the Church in this Age, trans. by Brian McNeil, C.R.V. (San Francisco: Ignatius
Press, 1993), 23-28.

13 Balthasar writes, ‘Even so truly a ‘church of the people’ as the Catholic Church does not abolish
genuine esotericism. The secret path of the saints is never denied to one who is really willing to
follow it. But who in the crowd troubles himself over such a path?’ The Glory of the Lord: Volume I,
P-34.

4 Balthasar, New Elucidations, trans. by Sr. Mary Theresilde Skerry (San Francisco: Ignatius Press,
1986), p. 19.

15 Balthasar, Theo-logic: Theological Logical Theory, Volume I: The Truth of the World, trans. by Adrian
J. Walker (San Francisco: Ignatius, 2000), p. 22.
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the Holy Spirit, whose hidden work in the depths of the heart must count as the first
and truest preambula fidei by which all others are judged.’

An apologetics of holiness would yield a rigorous philosophical theology of
creation that could be an alternative to both natural theology and scientific mate-
rialism. It would be focused on a Christ-centered and Spirit-centered conception
of human nature and the created order (as we find in Augustine and Bonaventure,
for example), not on an anthropocentric or cosmocentric conceptual reduction of
God. Balthasar criticizes the eighteenth century advocates of ‘reasonable religion’
who offered an anthropocentric philosophy that occludes Christ and the Holy Spirit
behind a cloud of humanity’s fascination with its own ability to decode the secrets of
nature.” This is why projects in ,reasonable religion’, such as offered by Schénborn,
tend inevitably and even despite the intentions of their authors, toward ,a Deistic
concept of creation ... according to which God produces a finished work in the man-
ner of an artist in this world ... and the work then has within it everything necessary
for it to point to its author and be interpreted.®

In direct contrast to an abstract philosophy about the ‘Designer’ of nature, a clas-
sical Christian philosophical theology of nature would foster a love for the fascina-
ting depths of Being and a courageous exploration of them as the dwelling place of
the incarnate God. In explaining this theology of nature one need not start with the
Christian God—Balthasar relies often on the insights of contemplative poets such as
Goethe, Holderlin, and Rilke, whose sense of receptive, contemplative seeing offers
an instructive contrast with scientific rationality’s detached analytical objectivity.”
As Diotima taught in Plato’s Symposium, true philosophy is an exercise in mystagogy
and esotericism in which the womb of the soul allows itself to be impregnated by the
Beautiful so that it can birth beauty into the world Of course this discourse is also an
apologetic for Socrates, qua philosopher, as the incarnation of beauty.* A Christian
philosophical theology in the classical Augustinian-Bonaventurean sense would the-
reby help people understand and attain the existential disposition and spiritual postu-

16 The Catholic Catechism teaches that nobody comes to faith without first being touched by the
work of the Holy Spirit in their hearts: °.. faith is possible only in the Holy Spirit: to be in touch with
Christ, we must first have been touched by the Holy Spirit. He comes to meet us and kindles faith
in us. ... the Holy Spirit is the first to awaken faith in us ..’ (Catechism of the Catholic Church, Part
I, Ch. 3, paras. 683-684).

7 Balthasar makes this point when he criticizes John Locke, John Toland, and Matthew Tindal for
fighting ‘the anti-materialistic battle over God on a purely anthropological front.” These thinkers
‘strip down the Christian religion ... to the simple, universal-human truth ... and man’s universal
piety ... The Glory of the Lord: A Theological Aesthetics: Volume V: The Realm of Metaphysics in the
Modern Age, trans. by Andrew Louth, Brian McNeil, C.R.V,, John Saward, Rowan Williams, and
Oliver Davies (San Francisco: Ignatius Press, 1991), pp. 290-291. Michael J. Buckley, S.J. makes avery
similar argument in his At the Origins of Modern Atheism (New Haven: Yale University Press, 1987).
Like Balthasar, he contends that modern apologists argued for Christian truth based on their athe-
ist opponent’s rationalist criteria for truth, and hence facilitated the rise of modern atheism.

18 Balthasar, The Glory of the Lord: Volume I, p. 443.

19 See Balthasar, The Glory of the Lord: A Theological Aesthetics: Volume V: The Realm of Metaphysics
in the Modern Age, trans. by Andrew Louth, Brian McNeil, C.R.V,, John Saward, Rowan Williams,
and Oliver Davies (San Francisco: Ignatius Press, 1991), pp. 247-450.

20 Plato, Symposium, 204b-207a.
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re required for knowing God in the only way God can possibly be known, namely, as
self-giving love offered in the gift of creation and, ultimately, in the gift of the Incarna-
tion through which God enters into the depths of creation. The aim of a healthy philo-
sophical apologetics, Balthasar writes, would be ‘to disarm the heart so that it becomes
purely receptive’ to the incarnate God who sinks into and saturates the creation the
way an ocean wave sinks into and saturates beach sand. Unlike the emphasis on the
clear, self-evident, empirical, and obvious presence of the designer God in nature as
we find in Schonborn, Balthasar’s philosophical apologetics that serves the cause of an
apologetics of holiness ought to be concerned with making the recondite, hidden, and
labyrinthine world of prayer and spiritual development appealing as the most authen-
tic form of life and the most sure path to the deepest, truest reality. And, most relevant
for us here today, the most sure path beyond the impasse.

The alternative Christian apologetics advocated by Balthasar is not reducible to
a description of interior spiritual states. It could include a defense of human ability
to have a cognitive understanding of God. But there both the apologist and his or her
hearers must understand that a cognitive understanding of God is only the fruit of
a spiritual journey, and without roots in prayerful faith there can be no fruit. Baltha-
sar would agree with the Bonaventurean principle that holiness is the aptitude for
wisdom, not vice versa. An authentic Christian apologetics would not lose sight of
this order of priorities. Instead it would recommend to the world that it take a long,
contemplative look at the forms of faith offered by the Christian tradition, including
especially the lives of the saints, and then explain that one can only attain their wis-
dom if one imitates their holiness. It would also seek to make Christian prayer and
spirituality appealing by contending that only those who develop the eyes of faith
can, like the saints, truly see the world as an ordered, beautiful gift of God. Moreover,
it would insist that this contention is more, not less, intelligent than a natural theo-
logy apologetics supposedly based on science.

In summary, Balthasar’s position on the relation of scientific truth and Chris-
tian truth tilts toward emphasizing the Chalcedonian protocols of ,without confu-
sion* and ,without change’, and tilts away from ,without separation” and ,without
division.“ Nevertheless, although he leans toward equivocity, the point of his empha-
sis is to allow the divine Person of Christ, and through him the Father and the Spi-
rit, to be the facilitators of the union of Christian and non-Christian truth, scienti-
fic or otherwise. The Trinity facilitates this union only via the lives of holy men and
women who walk the Christian way of truth with maximum integrity. In this sense
he is more Chalcedonian than Schonborn, who seeks to effect the union of the scien-
tific natural truth and the revealed truth of creation via a pagan philosophical theory
more indebted to Aristotelian textbooks and Teilhardian speculations than to the
work of the Divine Person of Christ as he empowered to work in human affairs via
the holy lives of prayerful, morally profound people.

2 Balthasar, The Glory of the Lord: A Theological Aesthetics: Volume V, pp. 632-633; Balthasar, Ori-
gen: Spirit and Fire: A Thematic Anthology of His Writings, trans. Robert J. Daly (Washington, D.C.:
Catholic University of America, 1984=, p. 18.
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Ekleziologicka exegéza 24. kapitoly Lukasovho evanjelia

MARCEL MOJZES

Presovskd univerzita v PreSove
Gréckokatolicka teologickd fakulta

Abstract: In this article the author deals with the ecclesiological exegesis of 24th chapter of Gospel of
Luke. This chapter which speaks about the resurrection of Christ, is divided in three pericopes in the
byzantine tradition. The ecclesiological exegesis searches to unify the Gospel with the life of Church.
A man can fall into temptation to think that in the life of the Church, in our parishes, in our families, in
relationships in which we live, the Body of Christ is dead. However, from the God's point of view the reality
is different. The Body of Christ is not dead. The risen Christ lives in his Church, in his mystical Body. The
risen Christ goes with his Church and in his Church similar as he went with the disciples of Emmaus. This
experience invites to testimony.

Key words: Risen Christ. Church. Gospel of Luke. Testimony.

Uvod

24. kapitola Lukasovho evanjelia sa v byzantskej tradicii ¢leni na tri perikopy
(v slovanskej terminoldgii tzv. zacala):

1. Lk 24, 1 - 12 (n12. zacalo) - skidsenost Zien myronosi¢iek a apo$tola Petra
s prazdnym hrobom. Je to 4. utieriové evanjelium,’ ¢ita sa aj ako 3. evanjelium pocas
sprievodu okolo chradmu vo Svetly pondelok.

2. Lk 24, 12 - 35 (113. zacalo) - skusenost Emauzskych ucenikov. Je to 5. utierniové
evanjelium, ¢ita sa aj vo Svetly utorok.

3. Lk 24, 36b - 53 (14. zac¢alo) - vzkrieseny Kristus sa zjavuje apostolom, dava im
posledné ponaucenia a vystupuje na nebesia. Je to 6. utiertiové evanjelium, ¢ita sa aj
vo sviatok Nanebovsttpenia Pana.

V tomto prispevku sa pokusime urobit ekleziologicku exegézu kazdej z tychto
troch perikop. Pod pojmom ,ekleziologicka exegéza“ pritom myslime taku exegézu,
ktorad sa spdja evanjelium so Zivotom cirkvi.

1Lk 24,1-12

,V prvy deri tyzdna zavcas rdno prisli k hrobu a priniesli voriavé oleje, Co si pripra-
vili. Kameri nasli od hrobu odvaleny, vosli dnu, ale telo Pdna JeZi$a nenasli. Ako nad
tym rozpacito uvazovali, zastali pri nich dvaja muzZovia v Ziarivom odeve. Zmocnil sa

1 Byzantska tradicia poznd 11 osobitnych perikop (zacal) evanjelii o vzkrieseni JeZi$a Krista, ktoré sa
¢itajti na nedelnej utierni (rannej bohosluzbe liturgie hodin).
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ich strach i sklonili tvdr k zemi. Ale oni sa im prihovorili: ,Preco hladdte Zivého medzi
mitvymi? Niet ho tu. Vstal z mitvych. Spomerite si, ako vdm povedal, ked bol este
v Galilei: ,Syna ¢loveka musia vydat do rik hriesnych ludi a ukrizovat, ale on tretieho
dria vstane z mrtvych.” Tu sa rozpamdtali na jeho slovd, vrdtili sa od hrobu a toto vset-
ko zvestovali Jedendstim i vSetkym ostatnym. Bola to Mdria Magdaléna, Jana a Mdria
Jakubova. A s nimi aj iné to rozprdvali apostolom. Ale im sa zdali tieto slovd ako bliiz-
nenie a neverili im. No Peter vstal a beZal k hrobu. Ked sa nahol dnu, videl tam len
plachty. I vrdtil sa domov a ¢udoval sa, co sa stalo.”

V tejto stati vidime tri Zeny - myronosicky: Mariu Magdalénu, Janu a Mariu
Jakubovu, ako prichadzaju ku Kristovmu hrobu v skoré nedelné rano a prinasaju
voiiavé oleje (myro), ktoré si pripravili, aby nimi pomazali Kristovo telo a aby tak
vlastne dokondili JeziSov pohreb, ktory je opisany v Lukdsovom evanjeliu pred
zaCiatkom 24. kapitoly: , Tu isty muz menom Jozef, ¢len rady, dobry a spravodlivy ¢lo-
vek z judejského mesta Arimatey, ktory nesthlasil s ich rozhodnutim ani ¢inmi a oca-
kdval Bozie krdlovstvo, zasiel k Pildtovi a poprosil o JeZiSovo telo. Ked ho stial, zavinul
ho do pldtna a ulozZil do vytesaného hrobu, v ktorom este nik nelezal. Bol Pripravny
dert a uz sa zac¢inala sobota. Odprevddzali ho Zeny, ktoré s nim prisli z Galiley. Pozreli
si hrob aj to, ako uloZili jeho telo. Potom sa vrdtili domov a pripravili si voriavé oleje
a masti. Ale v sobotu zachovali podla prikdzania pokoj.“ (Lk 23, 50 - 56)

Zeny teda prirodzene o¢akavali, Ze v hrobe ndjdu mftve Kristovo telo. Evanje-
lista Marek dokonca zachytava ich obavy, kto im odvali kameri od hrobu, bol totiz
velmi velky (Mk 16, 2). Aky velky musel byt iZas tychto Zien, ked Kristovo mftve telo
nenasli?

Délezité je pristavit sa pri tomto momente: clovek ocakava, Ze najde mftve Kris-
tovo telo. Kolkokrat mézeme upadnut do pokusenia mysliet si, Ze aj v Zivote cirkvi,
v nasich farnostiach, v nasich rodindch, vo vztahoch, v ktorych Zijeme, je Kristovo
telo mrtve? L'udsky pohlad a fudské skusenosti s ludskou slabostou a hriechom nds
Casto chcu presvedcit, Ze je to tak.

Z Bozieho pohladu je vsak skuto¢nost ind. To Kristovo telo, ktoré si myslime, ze
ndjdeme, tam nie je. Kristovo telo nie je mftve, On Zije, On vstal z mrtvych! Vzkrie-
seny Kristus Zije vo svojej cirkvi!

Byzantska tradicia kontempluje tato skisenost zien - myronosiciek v osobitna
nedelu, ktord ma nazov Nedela myronosiciek. Ide o tretiu* nedelu po Pasche. V sti-
chirdch sa okrem iného spieva, Ze tieto zeny ,nasli to, ¢o necakali“3 Okrem nede-
le myronosiciek aj v kazda nedelnt utieren sa podla predpisu spieva tzv. Anhelsky
sobor, ¢ize tropare o vzkrieseni, kde sa text takisto vracia aj k téme myronosiciek.*

2Lk24,12-35

,V ten deri isli dvaja z nich do dediny zvanej Emauzy, ktord bola od Jeruzalema
vzdialend Sestdesiat stadit, a zhovdrali sa o vsetkom, ¢o sa prihodilo. Ako sa tak zho-
vdrali a spolocne uvazovali, priblizil sa k nim sdm Jezis a isiel s nimi. Ich oci boli

2 Vtomto pocitani za prvi nedelu je pokladana samotna Nedela Paschy.
3 Porov. Triod cvitnaja. Moskva: Izdatel'stvo Moskovskoj patriarchiji, 1999. s. 61.
4 Porov. Casoslov. Rim: Fotolitografija A.D.E.V.A, 1962. s. 141 - 142.
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zastreté, aby ho nepoznali. I spytal sa ich:,O ¢om sa to cestou zhovdrate?‘ Zastavili sa
zronenti a jeden z nich menom Kleopas, mu povedal: , Ty si vari jediny cudzinec v Jeru-
zaleme, ktory nevie, ¢o sa tam stalo v tychto drioch? On im povedal: ,A ¢o? Oni mu
vraveli: ,No s JeziSom Nazaretskym, ktory bol prorokom, mocnym v ¢ine i v reci pred
Bohom aj pred vsetkym ludom; ako ho velkiiazi a nasi popredni muzi dali odsudit
na smrt a ukrizovali. A my sme dufali, Ze on vykupi Izrael. Ale dnes je uzZ treti deri, ako
sa to vsetko stalo. Niektoré Zeny z nasich nds aj nalakali. Pred svitanim boli pri hrobe,
a ked’ nenasli jeho telo, prisli a tvrdili, Ze sa im zjavili anjeli a hovorili, Ze on Zije. Nie-
ktori z nasich odisli k hrobu a zistili, Ze je to tak, ako vraveli Zeny, ale jeho nevideli.
On im povedal: , Vi nechdpavi a tarbavi srdcom uverit vsetko, ¢o hovorili proroci! Ci
nemal Mesids toto vsetko vytrpiet, a tak vojst do svojej slavy?* A pocniic od Mojzisa
a vsetkych Prorokov, vykladal im, ¢o sa nartho v celom Pisme vztahovalo. Tak sa pri-
blizili k dedine, do ktorej sli, a on sa tvdril, Ze ide dalej. Ale oni nari naliehali: ,Zostar
s nami, lebo sa zvecerieva a dert sa uz schylil! Vosiel teda a zostal s nimi. A ked sedel
s nimi pri stole, vzal chlieb a dobrorecil, limal ho a poddval im ho. Vtom sa im otvo-
rili o¢i a spoznali ho. Ale on im zmizol. Tu si povedali: ,Ci ndm nehorelo srdce, ked sa
s nami cestou rozprdval a vysvetloval ndm Pisma?‘A este v tu hodinu vstali a vrdtili sa
do Jeruzalema. Tam nasli zhromazdenych Jedendstich a inych s nimi a ti im povedali:
,Pdn naozaj vstal z mitvych a zjavil sa Simonovi.‘ Aj oni porozprdvali, ¢o sa im stalo
cestou a ako ho spoznali pri ldmani chleba.”

Svaty Jan Pavol II. sa vo svojom apostolskom liste Mane nobiscum Domine (7. 10.
2004), ktory bol napisany pri prilezitosti Roku eucharistie (oktdber 2004 - oktober
2005) opdtovne vracia k skusenosti emauzskych uc¢enikov prave v suvislosti s tajom-
stvom eucharistie.> Podobne sa k tejto udalosti vracia aj sticasny taliansky liturgista
Goffredo Boselli, mnich komunity v Bose.® Skusenost emauzskych ucenikov moze-
me teda prdvom povazovat za prototyp novozakonnej liturgie.

V tejto evanjeliovej udalosti moézeme zachytit 5 momentov, ktoré su sticastou
prototypu novozakonnej liturgie:

1. Jezi$ prejavuje zaujem o ¢loveka tym, Ze sa pripoji, po¢tiva starosti, problémy
¢loveka a kraca spolu s nim;

2. Jezi§ vysvetluje udalosti vo svetle Bozieho slova, ktoré sa vztahuje na Neho
a u¢enikom pritom hori srdce;

3. Prosba ucenikov ,Zostari s nami, Pane!“ ako odpoved na zahorenie srdca ,,

4. Jezi§ sa dava poznat u¢enikom pri lamani chleba,

5. Uenici svedcia o stretnuti so zmrtvychvstalym JeziSom.

V tychto piatich bodoch je obsiahnuta zakladna liturgicko-teologicka $trukttra
slavenia Eucharistie:

1= uvodné obrady

2 = ¢itania a homilia

3 = prosby

5 JAN PAVOL IL: Mane nobiscum Domine. In: https://www.kbs.sk/obsah/sekcia/h/dokumenty-a-
-vyhlasenia/p/ dokumenty-papezov/c/mane-nobiscum-domine (20. 5. 2017).

6 Porov. BOSELLI, G.: Liturgia ed evangelizzazione. In: http://www.chiesadimilano.it/polopoly_fs/
1.87610.1392807868!/menu/standard/file/Boselli_relazione.pdf (20. 5. 2017).
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4 = liturgia Eucharistie
5 = svedectvo ako liturgia po liturgii.

2.1Jezis sa pripoji, pocuva starosti, problémy c¢loveka a krdc¢a spolu s nim

Uz v Starom zdkone, v knihe Exodus ¢itame o tomto BoZzom zostupovani (gr.
katabasis), ked Boh hovori MojziSovi z horiaceho kra: ,Videl som utrpenie svoj-
ho Tudu v Egypte, a po¢ul som jeho volanie pre pracovnych dozorcov, Viem o jeho
utrpeni. Preto som zostupil (gr. kateben), aby som ho vyslobodil z moci Egyptanov
avyviedol ho z tej krajiny do krajiny krdsnej a priestrannej, do krajiny, ktord oplyva
mliekom a medom...“ (Ex 3, 7 - 8). Boh vidi, pocuje a vie o utrpeni ¢loveka.

O Bozom zostupovani k ¢loveku (gr. katabasis) sa spieva aj Jeruzalemskej utier-
ni, ktord sa slavi na Velku sobotu: ,Zostupil si na zem, aby si spasil Adama, a ked'si
ho nenasiel na zemi, Vladca, az do podsvetia si ho zosttpil hladat.”

Svaty Efrém Syrsky v jednom zo svojich hymnov pise: ,Ten, ktory povedal Ada-
movi: Kde si? (Gn 3, 9), vysttpil na KriZ, aby hladal toho, ktory sa stratil. Zostupil
do podsvetia volajuc: ,Pod, teda, m6j obraz a moja podoba“

Ozvenu tohto starobylého syrskeho hymnu mézeme vidiet aj na byzantskej iko-
ne Zostupenia do podsvetia, ktord je vlastne ikonou Vzkriesenia. Kristus na nej drzi
za ruku Adama, anjeli drzia kriz, teda miesto, kam podla Efréma Syrskeho Kristus
vystupil, aby hladal ¢loveka.

Kristus zostupuje, aby sa priblizil k ¢loveku, aby kracal spolu s nim a aby ho
napokon priviedol spat k Otcovi. Boselli zdoraziiuje vyznam cesty a spolo¢ného kra-
cania v celej udalosti. Jej opis zac¢ina slovami, Ze ,isli dvaja z nich” a ,,ako sa tak zho-
varali a spolo¢ne uvazovali, priblizil sa k nim sam Jezi$ a iSiel s nimi.“ Pohyb, ktory
vykondva JeZis je, Ze sa priblizuje k dvom svojim uc¢enikom, ktori kracaju, aby s nimi
zladil svoj krok a zarover sa zacastnil na ich rozhovore.® O tom, Ze Boh ,zladuje*
svoj krok s krokom ¢loveka nddherne piSe aj sv. Jan z KriZa, podIa ktorého zasna-
benie Boha s dugou ¢loveka sa uskuto¢iiuje krokom duse (al paso del alma), a teda
postupne (poco a poco).? Zladenim svojho kroku s krokom ucenikov a zaroven cas-
tou na ich rozhovore akoby chcel Jezi§ zdoraznit spojivo medzi hovorenim a kraca
nim, a to aj tym, Ze sa ich pyta: ,O ¢om sa to cestou zhovdrate?“ Tym vlastne Jezis
umoziuje vyjadrit dévod ich cesty, ich kra¢ania.

V tejto otazke je vyjadreny velky zaujem Boha o ¢loveka. O to, ¢im clovek Zije,
¢o ho trapi, ¢im sa zaoberd, na ¢o mysli, o ¢com rozprava. Takého pribliZenie sa Jezi-
$a k ucenikom je jednoznac¢ne BoZou iniciativou. Bozia iniciativa stoji aj na pociat-
ku akejkolvek krestanskej liturgie. Uzasné na tom je, e tato Bozia iniciativa za¢ina
zaujmom o ¢loveka.

Podla Boselliho liturgia musi nevyhnutne poznat a brat ohlad na konkrétne-
ho ¢loveka, ku ktorému sa obracia, pretoze ako povedal kardindl Giovanni Battis-
ta Montini, neskorsi papez blahoslaveny Pavol VI. v jednom zo svojich prihovorov

7 Triddion sijest Tripisnec. Triéd pdstnaja, Moskva : Pravilo very, 2000. s. 469r.

8  Porov. BOSELLI, G.: Liturgia ed evangelizzazione. In: http://www.chiesadimilano.it/polopoly_fs/
1.87610.1392807868!/menu/standard/file/Boselli_relazione.pdf (20. 12. 2016).

9 JAN Z KRIZA: Duchovni piseri. Kostelni Vydii : Karmelitanské nakladatelstvi, 2000. s. 157.



STUDIE | TEOLOGIA

na Druhom vatikanskom koncile: liturgia semper pro hominibus... non homines
pro liturgia“ (liturgia je vzdy pre [udi, a nie ludia pre liturgiu)."

Tieto slova jasne potvrdil svéty Jan Pavol II, ked vo svojej prvej encyklike napi-
sal, Ze prvou a hlavnou cestou Cirkvi je ¢lovek: ,Prva cesta, po ktorej musi ist Cirkev
pri plneni svojho poslania, je cely ¢lovek v celej pravde svojej existencie, svojho osob-
ného a zaroven aj spolocenského a socidlneho bytia - v rdmci svojej rodiny, v ramci
tolkych rozliénych spolocenstiev a prostredi, v rdmci svojho naroda alebo Iudu (ba
mozno este len rodu alebo kmeia), v rdmci celého ludstva. Clovek je prvou a hlav-
nou cestou Cirkvi, cestou, ktort uréil sdm Kristus.

Prave v udalosti, ktort zazili emauzski ucenici, vidime, Ze pre Krista je ¢lovek
jednoznacne tou prvou a hlavnou cestou.

V snahe dat u¢enikom priestor vyjadrit, ¢o prezivaju a ¢o ich trapi, Jezi$ pokor-
ne ustupuje do tizadia a tvéri sa, akoby o nicom nevedel, hoci udalosti, o ktorych sa
ucenici cestou rozpravaju, sa ho priamo tykaju, ba priam opat je to On, kto je ich
inicidtorom.

Pokorné ustupenie do tizadia je sicastou Bozieho planu spasy, je prejavom
kendzy, vyprazdnenia sa, zrieknutia sa seba samého, o ¢om pise sv. apostol Pavol
v Liste Filipanom: ,Zmyslajte tak ako Kristus Jezi$: On, hoci ma bozsku prirodze-
nost, nepridfzal sa svojej rovnosti s Bohom, ale zriekol sa seba samého (gr. heuaton
ekenosen), vzal si prirodzenost sluhu, stal sa podobny ludom; a podla vonkajsieho
zjavu bol pokladany za ¢loveka. UponiZil sa, stal sa poslusnym az na smrt, az na smrt
na krizi. Preto ho Boh nad vsetko povysil a dal mu meno, ktoré je nad kazdé iné
meno, aby sa na meno Jezi§ zohlo kazdé koleno v nebi, na zemi i v podsveti a aby kaz-
dy jazyk vyznaval: JeZi$ Kristus je Pan! na slavu Boha Otca.“ (FIp 2, 5 - n).

Boselli dalej zdoraznuje, Ze paschdlna viera sa rodi na ceste, pretoze ona sama
je cestou. Samotné krestanstvo je v Skutkoch apostolov viac rdz nazvané ,cesta (gr.
hodos)“ (Sk 9, 2). A pre apostola Petra byt krestanom znamena byt ,,cudzincami
aputnikmi“ (1 Pt 2, 11), ¢ize ludom, ktory kra¢a. Emauzska liturgia je na ceste, ¢o zna-
mena, Ze krestanska liturgia je in itinere (,za pochodu®). Je to pravda, ved liturgia je
o zivote, a ten je stale ,za pochodu®

Jedno z najstar$ich pomenovani pre krestanské zhromazdenia je dolozené
u Tertulidna a je to prave latinské sloveso procedere (ist dopredu), zo ¢oho pocha-
dza slovo processio (procesia), dané liturgickému zhromazdeniu.5 Je to slovo, ktoré
s velkou pravdepodobnostou je latinskym prekladom gréckeho slova synhodos, ist
spolu po ceste.

Vnimanie liturgického zhromazdenia ako synody, ako spolo¢ného kracania
zodpoveda novozakonnému obrazu Cirkvi ako putujuceho 'udu.* Prave toto vedo-

10 Acta Synodalia, 1/1. s. 315.

u Porov. BOSELLI, G.: Liturgia ed evangelizzazione. In: http://www.chiesadimilano.it/polopoly_fs/
1.87610.1392807868!/menu/standard/file/Boselli_relazione.pdf. (20. 12. 2016).

2 JAN PAVOL IL.: Redemptor Hominis 14.

3 Porov. MANSI 2. s. 586, 568.

14 Z druhej strany mozno povedat, Ze aj synoda ma tym padom liturgicky rozmer: je to spolo¢né
krd¢anie smerom do BoZieho kralovstva, k nebeskému Otcovi, vo Svatom Duchu, pri¢om Kristus je
ten, kto sa k ndm pripdja a zaroven je jedinou Cestou.
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mie ovplyvnilo aj krestansky liturgicky priestor, ktory vo svojej najtypickejsej forme
umoziuje, aby liturgické zhromazdenie bolo orientované smerom k oltaru, k svaty-
ni, ¢ize k Panovi, ktory prichadza (gr. erchomenos).

Prave v byzantskej tradicii mozno vnimat orientovanie celého liturgického
zhromazdenia ako ludu putujiceho smerom k svatyni, k oltaru, smerom na vychod,
a teda v tstrety Panovi, ktory prichddza.

Ako napisal Michel Stavrou, putovanie ukazuje cestu Bozieho ludu do Bozieho
kralovstva. Vonkajsie putovanie pozyva ¢loveka zacat alebo obnovit vntitorné puto-
vanie, ktorého cielom je stretnutie s Panom.

2.2 Jezis vysvetluje udalosti vo svetle Bozieho slova,

ktoré sa vztahuje na Neho

Ked sa Jezi$ spytal emauzskych ucenikov: ,O ¢om sa to cestou zhovarate?,
zastavili sa zroneni a jeden z nich menom Kleopas, mu povedal: ,Ty si vari jediny
cudzinec v Jeruzaleme, ktory nevie, ¢o sa tam stalo v tychto diioch?“ On im povedal:
,A Co?"

Jezis sa este stle tvari, akoby o nicom nevedel. Robi tak zrejme v snahe dat uce-
nikom priestor, aby mu najskor sami vypovedali, ¢o prezivaju a ¢o ich vlastne trapi.
Vsimnime si tiez, Ze ked im Jezi$ polozil prvii otazku ,zastavili sa zroneni®. Dvaja,
ktori kracaju po ceste, su tak zroneni z toho, ¢o prezivajd, ze v snahe vypovedat to,
sa az zastavia. Je to obraz, ktory vyjadruje, o sa méze stat v Zivote ¢loveka: Je tak
zroneny z toho, ¢o preziva, Ze az prestane kracat. A ¢o urobi Jezis? Jednoducho sa
zastavi spolu s nimi. Evanjelista Lukas nepi$ presne, dokedy ostali stat. Moznoze
stali na jednom mieste pocas celého rozhovoru s JeziSom. Ale v tej chvili uz nebolo
az tak dolezité, ¢i kracaju, alebo stoja. Podstatné bolo, Ze JeZis, ktory sa k nim pripo-
jil, ktory sa zaujimal o to, o ¢om sa rozpravaju, sa teraz spolu s nimi zastavil, aby si
vypocul, ¢o ich vlastne trapi. Vypoved emauzskych ucenikov o tom, ¢o ich trapi, by
sa dala zhrnut do troch bodov:

JeZis, mocny v cine i v reci pred Bohom aj pred vsetkym [udom bol odsudeny
na smrt a ukriZovany.

Nddej ucenikov, Zze On vykupi Izrael, sa tym zdala zmarend.

Prisli vsak prvé zvesti o vzkriesent, ktorymi zeny ucenikov nalakali, dokonca nie-
ktori z nich ,,odisli k hrobu a zistili, Ze je to tak*.

Jezis po vypocuti tychto slov nevaha u¢enikov pokarhat’ ,Vy nechdpavi a tarbavi
srdcom uverit vetko, ¢o hovorili proroci! Ci nemal Mesias toto véetko vytrpiet, a tak
vojst do svojej slavy?“ A poc¢ntic od Mojzisa a vSetkych Prorokov, vykladal im, ¢o sa
nattho v celom Pisme vztahovalo.

Uz sme spomenuli ucenie Druhého vatikanskeho koncilu, ktory v 7. ¢lanku
konstittcie Sacrosanctum Concilium, hovori, Ze Kristus ,je pritomny vo svojom slo-
ve, lebo to on sam hovori, ked sa v Cirkvi ¢ita Svaté pismo.*

15 Porov. BOSELLI, G.: Liturgia ed evangelizzazione. In: http://www.chiesadimilano.it/polopoly_fs/
1.87610.1392807868!/menu/standard/file/Boselli_relazione.pdf. (20. 12. 2016).

16 Porov. STAVROU, M.: Bohoslovskij pidchid do palomnictva. In: Synopsis 4 - 5 (2001), s. 158. Origi-
nal: ,Approche théologique du pélerinage”. In: Contacts, n° 186, 2e trim. 1999. s. 127 - 159.
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Kristus je véak pritomny nielen v samotnom Bozom slove, ale aj v tom, Ze ho
vysvetluje emauzskym uc¢enikom. Napokon je pritomny aj v tom, ako sa celé Pismo
vztahuje Nariho a zdroven v tom, ako sa situdcia, ktort u¢enici prezivaju, tiez vzta-
huje Nanho. Ako sdm hovori v Janovom evanjeliu: ,Skiimate Pisma, lebo si myslite,
ze v nich mate ve¢ny Zivot, a prave ony sved¢ia o mne. (Jn 5, 39).

Pri liturgickom zhromazdeni je Kristus pritomny v osobe kiaza, ktory vysvet-
Tuje Bozie slovo, vysvetluje, ako toto slovo hovori o Kristovi a napokon ako situdcia,
ktoru ludia prezivaju, vlastne tiez hovori o Kristovi. Je to spojené s vysvetlovanim
kerygmy.” Ako to nddherne vyjadruje emeritny Svity Otec Benedikt XVI. a pripo-
mina kolega homiletik o. doc. Lubomir Petrik, kiaz svojou sluzbou Slovu ma ,cast
na kenoze Krista“ Tato sluzba teda od neho vyzaduje ,vnaranie a vynaranie sa v Kris-
tovi‘®

Na udalosti, ktoru zazili emauzski ucenici, si mézeme vS$imnut aj to, Ze JeZis,
ked vysvetluje Pisma, ktoré sa nartho vztahuju, to robi spésobom, ze u¢enikom pri-
tom ,horelo srdce” ,,Ci ndm nehorelo srdce, ked sa s nami cestou rozpréaval a vysvet-
Toval ndm Pisma?“ (Lk 24, 32)

Podla starozdkonnej antropoldgie srdce (hebr. léb) je centrom [udského seba-
-uvedomovania zasvatenym tomu, aby robilo rozhodnutia v silade s Bozim slovom.”
V teologii krestanského Vychodu a zv1ast na slovanskom Vychode, sa srdce zaodieva
do dvojakého vyznamu: je jednak centrom ludského bytia ako aj miestom stretnu-
tia medzi ludskou bytostou a Bohom. Velkym priekopnikom teoldgie srdca bol otec
kardinal Tomas Spidlik SJ.> Rozvijanie teoldgie srdca nebolo preiiho nebolo jed-
noduché, ako o tom svedcia jeho Ziaci. M. Campatelli uvadza, Ze este v roku 1965
zaksil Spidlik zna¢né tazkosti pri vydavani svojej knihy Duchovnd doktrina Teofd-
na Zdtvornika. Srdce a Duch. Podtitul knihy vyvolal mnohé nepochopenia zo stra-
ny Spidlikovych kolegov, ktori vyjadrili negativne postoje k publikovaniu. Iba zasah
otca Arnou, ktory bol vtedy delegatom pétra generala pre medzinarodné jezuitské
domy v Rime a ktory bol dobrym znalcom gréckej patrologie, dovolil vydat toto dielo
o srdci ako o sthrnnom pojme vychodnej duchovnosti.”

v PETRIK, I.: Kerygma v homilii a zrod Zivej viery. Teologicko-homiletickd reflexia o vyzname kerygmy
v kontexte novej evanjelizdcie. Pre$ov : Vydavatelstvo Preovskej univerzity, 2014, s. 179, 203.

18 PETRIK, I.: Homiletika (nielen) pre gréckokatolikov. Vybrané kapitoly zo zdkladnej homiletiky.
Upravené a rozsirené vydanie. PreSov : GTF PU v PreSove, 2015. s. 141.

19 Porov. WALL, R. W.: Conscience. In: The Anchor Bible Dictionary. Vol. 1 A-C. New York : Double-
day, 1992. s. 1129.

20 Porov. napr. SPIDLIK, T.: Jak o¢istit své srdce. Velehrad: Refugium Velehrad-Roma, 1999; SPIDLIK,
T.: La doctrine spirituelle de Théophane le Reclus. Le coeur et lesprit. Roma : Pontificium Institutum
Orientalium Studiorum, 1965; SPIDLIK, T.: Slovanské spiritualita. In: SPIDLIK, T.a kol.: Spirituali-
ta, formdcia & kulttira. Velehrad : Refugium Velehrad-Roma, 1995. s. 23 - 31; SPIDLIK, T: Spirituali-
ta krestanského Vychodu. Systematickd prirucka. Velehrad : Refugium Velehrad-Roma, 2002.

2 CAMPATELLI, M.: Srdce: relektara Vychodu aj pre Zapad. In: HOSPODAR, M. - MOJZES, M.
(eds.): Prinos kardindla Spidlika k poznaniu teoldgie a spirituality krestanského Vychodu. Presov :
GTF PU, 201m1. 5. 32 - 33.
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Podobne G. Marani pise, Ze ,viera, Ze Boh hovori k srdcu ¢loveka, je jednym
z rozligujticich znakov Spidlikovej spiritudlnej teologie a jednym z bodov, pre ktoré
Tomas Spidlik bol predmetom kritiky a akademic-kych tazkosti. >

Pre krestansky Vychod je srdce v rovnakom Case miestom extazy ¢loveka, kto-
ry prekondva svoje sebectvo, svoju filautiu (ldsku k sebe samému) a tieZ je miestom
ytranscendencie“ Boha, jeho kendzy,> kde sa Boh stava blizkym ¢loveku. A ¢o je obsa-
hom tohto stretnutia medzi ¢lovekom a Bohom? Podla M. Campatelli je to bozska
a ludska synergia, ,spolu-praca’, teda energia Sviatého Ducha, ktora prenika zvnuatra
energiu ¢loveka a prisposobuje ho Kristovi. V tomto kontexte modlitba srdca tvori
bod, v ktorom ,moja“ akcia, ,moja“ modlitba sa vyslovne identifikuje s ustavi¢nou
akciou toho Druhého vo mne.*

Ako inac¢ by sa dala vyjadrit skusenost ucenikov, ze im ,horelo srdce“? Mozno
tym, Ze citili Boziu blizkost. Pritomnost Svatého Ducha. Citili, Ze Jezi§ dava zmysel
tomu, o prezivaju. Citili, ze Jezi§ dava zmysel ich Zivotu, aj tazkym a z ludského
pohladu nepochopitelnym situdcidm.

Vyraz ,horenie srdca’, ktory nachadzame v Lukasovom evanjeliu nema takmer
ziadnu priamu paralelu vo Sviatom pisme. Predsa vSak uz v Starom zdkone, nacha-
dzame tému ohnia, a to prave v svislosti s Bozou pritomnostou. V knihe Exodus, kde
sa Boh zjavuje MojziSovi na upéti hory Sinaj, zjavuje sa mu prave v podobe horiaceho
kra.» Kra, ktory horel, no pritom nezhdral.

V Novom zékone napriklad sv. Jan Krstitel hovori o Kristovi, Ze bude ,krstit Sva-
tym Duchom a ohfiom* (Mt 3, 11), doslova ,bude ponérat do Svatého Ducha a ohna“.
A sam Jezi$ hovori: ,Ohen som prisiel vchnut na zem; a ¢o chcem? Len aby uz vzpla-
nul!“ (Lk 12, 49). Pri zoslani Svatého Ducha sa nad apostolmi zjavili ,,akoby ohnivé
jazyky“ (Sk 2, 3).

Ohen méze nielen spalit, ale aj ocistovat. K téme oha v suvislosti s Bozou pri-
tomnostou sa vracaju viaceri cirkevni otcovia a ini duchovni autori. V syrskej tradicii
sa ohen, ako znak Bozej pritomnosti ¢asto spaja so Svatym Duchom. Napriklad sv.
Efrém Syrsky hovori, Ze ohen a Svity Duch boli pritomni tak v lone presvitej Boho-
rodicky ako aj v Jordane, kde bol Kristus pokrsteny. Sv. Efrém sa obracia na Krista
slovami:

,Pozri, Ohen a Duch st v lone tej, ktord ta nosila, Oheni a Duch st v rieke,
do ktorej si bol ponoreny:“2°

2 MARAN]I, G.: Otec Spidlik, eurépsky teolég novej evanjelizicie? In: HOSPODAR, M. - MOJZES,
M. (eds.): Prinos kardindla Spidlika k poznaniu teoldgie a spirituality krestanského Vychodu. Presov
: GTF PU, 2011. s. 62.

3 Porov. Flp 2, 5-1.

24 CAMPATELLI, M.: Srdce: relekttra Vychodu aj pre Zapad. In: HOSPODAR, M. - MOJZES, M.
(eds.): Prinos kardindla Spidlika k poznaniu teolégie a spirituality krestanského Vychodu. Presov :
GTF PU, 2011. 5. 36 - 37.

35 Porov. Ex 3,2 - 6nn.

6 Porov. EFREM SYRSKY: Hymny o viere 10, 17. Citované podla BROCK, S.: La spiritualita nella tradi-
zione siriaca. Roma : Lipa, 2006. s. 67.
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Na inom mieste sv. Efrém Syrsky hovori, Ze Ohen aj Duch st pritomni aj vo svia-
tostiach: v krste a v Eucharistii: ,Oheri a Duch st v nasom krstnom prameni a v chle-
be av ¢asi su Ohen a Svaty Duch.*

Tému ohna nachadzame napriklad aj v modlitbe po sv. prijimani z liturgie sv.
Jana Zlatotsteho, v modlitbe, ktora je pripisovana sv. Janovi Damaskému: ,Boze,
Boze moj, plapolajuci a neviditelny ohen, ktory napdja aj plam svojich anjelov...spal
moje hriechy, osviet moju dusu, rozjasni moju mysel...*®

Prave v tejto modlitbe je obraz Boha ako ohna spojeny s Eucharistiou: , Ty si mi
z nevyslovnej lasky dal za pokrm svoje precisté telo a tym si mi dal cast na tvojom
bozstve skrze prijatie tvojho tela a drahocennej krvi. Prenikni celé moje telo a dusu
... Pri Eucharistii sa skrze ticast na Kristovom Tele a Krvi stavame st¢astou Kristov-
ho tajomného Tela - Cirkvi. V tejto modlitbe Cirkev prosi, aby celé nase telo a dusa (
= mys$lienky, city, vola, pamat) boli preniknuté Kristovym Telom a Krvou, a tak stale
viac v¢lenené do Bozieho Zivota.

Podobne svdty Jan z Kriza, ktory napriklad ¢ital aj Pseudo-Dionyza Areopagitu,
vo svojom diele Temnd noc piSe, Ze ,ocistujtice a laskyplné poznanie, alebo bozské
Svetlo, ako tu hovorime, dusu pri jej ocistovani a priprave na dokonalé zjednote-
nie s Nim strhdva rovnakym sposobom, ako ohen strhava drevo pri jeho pretvarani
na seba samého.“ Hovori tieZ o ,bozskom ohni Lasky pri kontempldcii“ a o tom, ako
,sa dusa postupne precistuje a oCistuje v tomto ohni lasky, ako sa stale viac a viac plni
plamerimi lasky.%°

V krestanskom duchovnom Zivote sa tym nezharajicim krom, v ktorom sa zja-
vuje Bozia pritomnost, stava fudské srdce. Sved¢i o tom aj nazov, ktory dal jednej zo
svojich knih o M. L. Rupnik SJ: Nel fuoco del roveto ardente. (V ohni nezhdrajtceho
kra.) Kniha hovori prave o tvode do duchovného zivota.* Ked teda emauzski uceni-
ci vnimali, Ze im ,horelo srdce’, vnimali, Ze im v srdci hori oher BoZej pritomnosti
a lasky.

Nadhernym spésobom je vyjadrena prosba o tento ohet, ¢i svetlo poznania
Boha v srdci aj v modlitbe pred evanjeliom z liturgie sv. Jana Zlatotsteho: , Laskypl-
ny Pane, rozsviet v nasich srdciach neuhasinajtce svetlo tvojho bozského poznania
aotvor na§ duchovny zrak, aby sme chéapali tvoju evanjeliovit nduku.>* Tymto vlastne
knaz prosi, aby sa skiisenost emauzskych ucenikov, ktorym pri rozhovore s Jezisom
yhoreli srdcia’) zrealizovala aj v liturgickom zhromazdeni, ktorému predseda.

27 Porov. EFREM SYRSKY: Hymny o viere 10, 18. Citované podla BROCK, S.: La spiritualitd nella tradi-
zione siriaca. Roma : Lipa, 2006. s. 68.

28 Svdtd bozskd liturgia ndsho otca svitého Jdna Zlatousteho. PreSov: Spolok biskupa Petra Pavla Goj-
dica, 1998. s. 78 - 79.

29 Svdtd bozskd liturgia ndsho otca svétého Jdna Zlatousteho. Presov : Spolok biskupa Petra Pavla Goj-
dica, 1998. s. 78.

3 JAN Z KRIZA:‘ Temnd noc. Kostelni Vydii : Karmelitdnské nakladatelstvi, 199s. s. 133 - 135. Porov.
tiez JAN Z KRIZA: Zivy plamen ldsky. Kostelni Vydii : Karmelitanské nakladatelstvi, 2001.

3t RUPNIK, M. I.: Uvedeni do duchovniho Zivota. Olomouc : Refugium, 2003.

32 Svdtd boZskd liturgia ndsho otca svdtého Jdna Zlatousteho. Presov: Spolok biskupa Petra Pavla Goj-
dica, 1998. s. 28.
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2.3 Prosba ucenikov ako odpoved na zahorenie srdca

Pévodnym miestom liturgickych prosieb je prave miesto po ¢itaniach z Bozieho
slova a po homilii. Prosby st totiz prirodzenou odpovedou ¢loveka na Bozie slovo.
Tak to bolo uz v prvotnej forme krestanskej liturgie, ako o tom sved¢i napriklad sv.
Justin vo svojej Apoldgii z 2. stor. po Kristovi.® Tak to bolo pévodne aj v byzantskej
tradicii ohladom velkej ekténie, ktora obsahuje 12 prosieb a v sti¢asnosti sa nacha-
dza na zaciatku liturgie hned po tvodnom zvolani ,Pozehnané kralovstvo...>* No
ako pise prof. R. Taft SJ, v povodnej forme sa tieto prosby nachadzali az po ¢itaniach,
¢im sa zachovava prvenstvo Bozej ¢innosti v poriadku bohosluzby: az potom, ako sa
k ndm Boh obrati so svojim slovom, odpovedame Zalmami a modlitbou.»

V sktisenosti emauzskych ucenikov vidime zakladny motiv pre aktkolvek litur-
gickua prosbu: horenie srdca, teda vnimanie Bozej blizkosti, vnuitornej radosti z toho,
ako sdm Kristus vo svetle svojho slova, ktoré vysvetluje, ddva hlboky zmysel tomu, ¢o
¢lovek ¢i spolocenstvo preziva.

A ¢o je obsahom tejto prosby? Velmi jednoducha, no zaroveri velmi dolezitd vec:
,Zostail s nami“ (Lk 24, 29). Ucenici po tom, ako im zahoreli srdcia, tuzia, aby Jezis
zostal s nimi. Zrejme zakdsili nieco podobné ako traja apostoli na hore Tabor, kde
sa Jezi§ pred ich oami premenil a potom apostol Peter, akoby hovorca ostatnych,
konstatuje: ,Pane, dobre je nam tu. Ak chce$, urobim tu tri stanky: Jeden tebe, jeden
MojziSovi a jeden Elidsovi.“ (Mt 17, 4). Apostoli na hore Tébor chceli ostat's JeZiSom.
Emauzski ucenici prosia JeZisa, aby ostal s nimi. Tizba ostat v spolocenstve s Nim
je to najddlezitejsie ovocie Jeho pritomnosti v Zivote ¢loveka. Ako piSe apostol Jan
v uvode svojho prvého listu: ,my mame spolocenstvo s Otcom a s jeho Synom Jezi-
$om Kristom. (1Jn 1, 3). Sdm JeZi$ pred svojim nanebovstupenim ubezpecil aposto-
lov: ,Ja som s vami po v8etky dni az do skoncenia sveta. (Mt 28, 20)“ On je Emma-
nuel, ,S nami Boh“** A v Janovom evanjeliu Jezi§ opakovane vyzyva: ,Ostatite v mojej
laske” (Jn 15, 9). On sam teda tazi, aby ¢lovek ostal v spolo¢enstve s Nim. Ba mozeme
povedat, Ze aj tazba emauzskych ucenikov, aby Jezi$ zostal s nimi, je vlastne len pre-
javom tuzby, ktort sam Boh vlozil do ich stdc.

Na hore Tabor, kym este Peter hovoril, zahalil apostolov jasny oblak a z obla-
ku zaznel hlas: ,Toto je m6j milovany Syn, v ktorom mdm zaltbenie; po¢tvajte ho.*
(Mt 17, 5). Tento Otcov hlas podobne zaznel aj pri Jezi$ovom krste v Jordane: , Ty si
moj milovany Syn, v tebe mam zaltbenie.“ (Mk 1, 11). M6Zeme povedat, ze ¢loveku
hori srdce vtedy, ked sa citi milovany, osobitne, ked sa citi Bohom milovany.” A to
napriek tazkostiam, ktoré preziva. Ved ako hovori apostol Pavol v Liste Rimanom:
,Kto nas odluci od Kristovej lasky? Azda suzenie tzkost alebo prenasledovanie, hlad
alebo nahota, nebezpecenstvo alebo mec?... v tomto vsetkom sldvne vitazime skrze

33 Porov. JUSTIN: Apologia 1, 65, 67. In: PG 6, 428 - 429.

34 Svdtd bozskd liturgia ndsho otca svétého Jdna Zlatousteho. Presov : Spolok biskupa Petra Pavla Goj-
di¢a, 1998. s. 17 - 20.

35 Porov. TAFT, R.: Zivot z liturgie. Tradice Vychodu i Zdpadu. Olomouc : Refugium 2008. s. 227.

36 Hymnus ,S nami Boh” sa v byzantskej tradicii s osobitnym dérazom spieva pri poveceri v predve-
Cer sviatku Narodenia Péna a Zjavenia Pana. Dva starobylé sviatky, pri ktorych slavime, Ze Boh je
$ nami.

3 Porov. Rim 5, 5:,,BoZia ldska je rozliata v nasich srdciach skrze Svatého Ducha, ktorého sme dostali.”
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toho, ktory nas miluje. A som si isty, Ze ani smrt ani Zivot, ani anjeli, ani kniezZatstva,
ani pritomnost, ani buducnost, ani mocnosti, ani vyska, ani hibka, ani nijaké iné
stvorenie nas nebude méct odlucit od Bozej lasky, ktora je v Kristovi JeZiSovi, naSom
Panovi.“ (Rim 8, 35 - 39). ,Som si isty", piSe apostol Pavol. Hovori naozaj zo svojej
sktisenosti, ktord mu dava istotu, Ze ni¢ ho nemoze ,odlacit od Bozej lasky, ktora je
v Kristovi JeziSovi.‘

V Kristovi na zjavuje laska, ktorou ho miluje nebesky Otec: , Ty si m6j milovany
Syn, v tebe mam zalubenie.* (Mk 1, n). Tieto Otcove slova vyslovené nad Kristom pri
jeho krste v Jordane sa skrze tajomstvo krstu tykajui kazdého jedného krestana. Totiz
skrze krst clovek vstupuje do Zivota Najsvatejsej Trojice, inymi slovami krst zname-
nd nechat sa ponorit (gr. baptizein) do lasky Otca, Syna i Svatého Ducha.®® Krestan sa
teda moze radovat z toho, Ze nebesky Otec mé v fiom zaltbenie (gr. eudokia). Anjeli
tuto radostnu zvest spievali uz pri JeZiSovom narodeni: ,Sldva Bohu na vysostiach
a na zemi pokoj ludom dobrej vole: (Lk 2, 14). Druha ¢ast tohto zvolania naznacuje,
akoby anjeli, hovorili, Ze okrem toho, Ze Bohu patri slava na vysostiach, za zemi patri
pokoj tym [udom, ktori st ,dobrej v6le“. A tak aj v mnohych prihovoroch sa zvyknu
re¢nici obracat aj k vSetkym 'udom ,dobrej vole®. Pritom original Lukasovho evan-
jelia ma na tomto mieste vyraz: ,en antropois eudokias“ (cirkevnoslovansky v ¢elo-
vicich blahovolénije“), ¢o by sa dalo prelozit ako ,v ludoch dobra vola’ alebo este
lepsie (v stilade s tym, ako sa slovo eudokia preklada na inych miestach evanjelia):
,v ludoch zaltibenie". Boh sa stal ¢lovekom a tym prejavil svoju dobrt volu, blahovo-
lenije, zalibenie, ktoré ma v fudoch. Boh chce ¢lovekovi dobre, resp. este presnej-
sie Boh chce v ¢lovekovi, v [ludoch dobre. Tak by sa dal prelozZit vyraz ,en antrépois
eudokias” (cirkevnoslovansky ,v ¢elovicich blahovolénije®).

Zrejme prave toto vnimali emauzski ucenici, ked im ,horelo srdce” Ze Boh
v Kristovi ma v nich zaltibenie, Ze im chce dobre, lebo sa zaujima o nich, o to, ¢o pre-
zivaju, o ¢om sa rozpravajui a zaroven im pontka vysvetlenie, zmysel ich Zivota. Preto
tuzili, aby Jezi$ zostal s nimi. Tymto spésobom vidime, ze liturgicka prosba v pravom
slova zmysle vyrasta z tazby po BoZej blizkosti a je motivovana sktisenostou s Bozou
laskou.

A evanjelista Lukas pie, ze Jezis teda ,vosiel” a ,zostal s nimi“ (Lk 24, 29). Doslo-
va vosiel, aby zostal s nimi“ (gr. eiselthen tu meinai syn autois). Lukas nepiSe presne,
kam JezZi§ vosiel. Na prvy pohlad sa zdd, ze sa mysli na nejaky dom, obydlie, kam Jezi§
vosiel. Mozeme vSak v tom vidiet aj hlbsi zmysel: Jezis vosiel do Zivota, do sfdc uceni-
kov, ktoré uz boli rozohriate Jeho laskou. Vosiel tam, aby tam zostal.

2.4 Jezis sa ddva poznat u¢enikom pri lamani chleba

Po tom, ako ucenikom zahoreli srdcia pri vysvetlovani Pisma, Jezis sa podriaduje
ich prosbe, ostdva s nimi a ako piSe evanjelista Lukds, spozndvajt ho pri ldmani chle-
ba. Vidime, ze spozndvanie Jezisa je proces. Spociatku boli oci ucenikov zastreté, aby
ho nepoznali (Lk 24, 16). Vo vyraze ,boli zastreté“ mbzeme vnimat, Ze to vlastne Boh
dopustil, ze ho spociatku nespoznali. Neskér, ked' sa s nimi Jezis rozprdva a vysvetluje

38 Porov. MERCIER, B., RENIER L.-M.: Le baptéme : une immersion dans l'‘amour de Dieu. CRER,
2004.
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im Pisma, zac¢nt im horiet srdcia (Lk 24, 32). A aZ prildmanti chleba (gr. klasis tu artu,
¢o je novozdkonny vyraz pre Eucharistiu) sa im otvoria o¢i a spoznaja ho (Lk 24, 31),
resp. im On otvori o¢i a ddva sa im poznat.

Zaujimavé je vS§imnut si, Ze proces spoznavania Krista nejde ,od rozumu z srd-
cu’, ako sa to Casto zvykne vnimat, totiz Ze to, ¢o intelektudlne vieme, potrebuje este
zostupit do srdca. V skuto¢nosti je to naopak. Prava teoldgia sa rodi v srdcia to, ¢o je
v srdci, ma preniknut aj do rozumu. Rozum si vSak potrebuje uvedomit svoje limity.
Boh je totiz l'udskym rozumom neobsiahnutelny. Podobne ako je neobsiahnutel-
ny ludskymi slovami. V anafore sv. Jana Zlatotsteho ¢itame: , Ty si Boh nevyslovny,
nepochopitelny, neviditelny a neobsia-hnutelny.* Boh je dokonca neobsiahnutel-
ny aj ludskou skasenostou s Nim, nech by bola akokolvek hlboka. Aj ked srdce je
miestom stretnutia ¢loveka s Bohom, ako pise apostol Jan vo svojom prvom liste:
,Boh je va¢si ako nase srdce” (Jn 3, 20).

Stredoveky nemecky filozof, teoldg a mystik majster Johannes Eckhart (1260 -
1328)* to vyjadril slovami: ,Boh je stale viac nez to, ¢o sa o Bohu da povedat, vediet
a zakusovat.“*

Emauzskym uc¢enikom Boh najskor zastrel o¢i, aby ho nespoznali. O¢i im otvo-
ril az pri lamani chleba, no len ako ho spoznali, ,,on im zmizol“ (Lk 24, 31). Su¢astou
procesu spoznavania Boha je aj to, Ze zmizne. On je totiZ vzdy viac ako [udska schop-
nost spoznat Ho.

Podstatné je vSak zdoraznit, Ze Jezi$ sa dava spoznat pri lamani chleba, teda pri
Eucharistii, pocas ktorej, si u¢enici spominaju, dokonca mézeme povedat, Ze litur-
gickom zmysle robia anamnézu toho, ako im horeli srdcia pri vysvetlovani Pisma.
Ten isty Kristus sa totiz dava ¢loveku tak pod sposobom slova, ako pod sposobom
chleba a vina. Ako povedal uz Origenes: ,Prijatie ve¢ného BoZieho Slova (Logos)
sa uskutocniuje dvoma spdsobmi: slavenim Eucharistie a po¢tivanim BoZieho slova.
Ked vam podavaju Panovo telo, prijimate ho s najva¢sou pozornostou a tictou, aby
z neho ni¢ nepadlo na zem, aby sa ni¢ nestratilo zo svitého daru. Ked vsak vynakla-
date tolku starostlivost, aby ste chranili jeho telo - a je to spravne - ako sa mozete
nazdavat, Ze je mensou vinou zanedbavat Bozie slovo nez zanedbavat jeho telo?“+

Co vlastne znamend spoznat Krista pri lamani chleba, teda pri Eucharistii?
Vratme sa opat napriklad k modlitbe sv. Jana Damaského, ktora sa modli po sv. priji-
mani: ,BoZe, Boze mdj, plapolajuci a neviditelny ohen, ktory napdja aj plam svojich
anjelov. Ty si mi z nevyslovnej lasky dal za pokrm svoje precisté telo a tym si mi dal
ucast na tvojom bozstve skrze prijatie tvojho tela a drahocennej krvi. Prenikni celé
moje telo a dusuy, vetky moje kosti a spal moje hriechy, osviet moju dusuy, rozjasni
moju mysel, posvat moje telo a urob si vo mne pribytok spolu s tvojim pozehnanym

39 Svdtd bozskd liturgia ndsho otca svdtého Jdna Zlatotisteho. Pre$ov: Spolok biskupa Petra Pavla Goj-
di¢a, 1998. s. 50.

40 Porov. http://www.pluska.sk/plus7dni/historia/rozruch-cirkvi.html (21. 12. 2016).

4 http://citaty-slavnych.sk/autori/johannes-eckhart/?q=290671 (21. 12. 2016).

4 Citované podla SCHMAUS, M.: Sviatosti. Roma : Slovensky ustav svitého Cyrila a Metoda, 1986, s.
108.
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Otcom i presvatym Duchom, aby som aj ja bol v tebe naveky na prosby tvojej precis-
tej Matky a vSetkych tvojich svatych. Amen.“s

V tejto modlitbe Cirkev konstatuje, ze

*  Eucharistia je darom nevyslovnej Bozej lasky

*  Clovek dostal ucast na Kristovom bozstve skrze prijatie jeho Tela a draho-

cennej Krvi.

Zaroven tento ,ohen bozstva“ prenika celé telo a dusu ¢loveka, vsetky jeho kos-
ti (obraz toho, na ¢om ¢lovek stavia?) a to takym spésobom, Ze osvecuje dusu, roz-
jastiuje mysel a posvacuje telo. Takym spdsobom si Kristus robi v ¢loveku pribytok
( = vojde, aby zostal s nim) spolu s Otcom a Svitym Duchom. Clovek sa teda stava
miestom prebyvania Najsvatejsej Trojice a zaroven on Zije v Najsvatejsej Trojici.

Text modlitby je prikladom toho, Ze sv. Jan Damasky pouzival vo svojej teologii
pojem perichoresis* nielen na vyjadrenie vzajomného vztahu medzi troma osoba-
mi Najsvatejsej Trojice, ale aj na vyjadrenie jednoty bez zmies$ania medzi bozskou
a ludskou prirodzenostou. Termin perichoresis by sme mohli prelozit ako vzajomné
prenikanie sa.

Perichoresis medzi Otcom a Synom by sa dala vyjadrit JeziSovymi slovami:
,Vsetko, ¢o je moje, je tvoje a o je tvoje je moje. (Jn 17, 10). Podobne v podobenstve
o mérnotratnom synovi hovori otec star§iemu bratovi: ,Syn mgj, ty si stale so mnou
a vsetko, ¢o ja mam, je tvoje.“ (Lk 15, 31). Tak totiZ pozera nebesky Otec na kazdého
¢loveka, aj na takého, ktory, podobne ako starsi brat z podobenstva, taktito nesmier-
nu lasku nedokdze pochopit a prijat, a teda ani ju nevie dopriat svojmu bratovi. Peri-
choresis medzi JeziSom a u¢enikmi On sam vyjadruje pozvanim: ,Ostaiite vo mne
ajavovas. (Jnis, 4).

Ako pripomina kolega dogmatik o. doc. Stefan Palo¢ko, nduka o perichoresis
v ramci Najsvatejsej Trojice bola definovand na Florenskom koncile.# Ten isty autor
zaroven podotyka, Ze perichoresis Najsvatejsej Trojice je zdkladom aj pre vztah Boha
s clovekom, dokonca aj pre vztahy medzi ludmi,* pretoze ,¢lovek zacleneny do Kris-
ta sa dostava do povodného poriadku lasky“® Najsvatejsej Trojice. Zrejme prave preto
je Celnad stena kaplnky Redemptoris Mater vo Vatikdne venovana prave téme Najsva-
tejSej Trojice. Okrem ikony Najsvétejsej Trojice su tam umiestneni trojice svatych,
vychodnych aj zapadnych. Svéti su usporiadani po troch podla obrazu Najsvatejsej
Trojice.®

4 Svdtd bozskd liturgia ndsho otca svitého Jdna Zlatousteho. PreSov: Spolok biskupa Petra Pavla Goj-
dica, 1998. s. 78 - 79.

44 Porov.: STAMATOVIC, S.: The Meaning of Perichoresis. In: Open Theology 2016, &. 2, s. 303 - 323,
dostupné na https://www.degruyter.com/downloadpdf/j/opth.2016.2.issue-1/opth-2016-0026/
opth-2016-0026.xml

4 Porov. http://donaristide.altervista.org/risorse/varie/perichoresis.html (22. 12. 2016); https://
en.wikipedia.org/ wiki/Perichoresis (22. 12. 2016); STAMATOVIC, S.: The Meaning of Perichoresis.
In: Open Theology 2016, ¢. 2, s. 314 - 315, dostupné na https://www.degruyter.com/downloadpdf/j/
opth.2016.2.issue-1/opth-2016-0026/0pth-2016-0026.xml

46 PALOCKO, S.: Trojjediny Boh. Presov : GTF PU, 2016. 5. 128 - 130.

47 PALOCKO, S.: Trojjediny Boh. Presov : GTF PU, 2016. 5. 134 - 136.

48 PALOCKO, S.: Trojjediny Boh. Presov : GTF PU, 2016. 5. 136.

49 http://www.vatican.va/redemptoris_mater/ index.htm (13. 12. 2016)
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Tym, Ze skrze prijimanie Eucharistie ohei boZstva preniké celt prirodzenost
¢loveka, ¢lovek tak aj lepsie spoznava Krista. Krista ako jednotu bozskej a Iudskej
prirodzenosti. Clovek spoznéava Krista tym, Ze sa stava i¢astnym na Jeho Zivote. Spo-
znava tak nielen lepsie Krista v sebe, ale aj seba samého v Kristovi. Preto mu hori srd-
ce. A plati to nielen pre ¢loveka ako jednotlivca, ale aj pre ¢loveka ako spolocenstvo.
Napriklad aj pre manzelov, ktori prijimaju Eucharistiu, pre emauzskych ucenikov,
alebo aj pre akékolvek iné spolocenstvo, ktoré skrze ticast na Kristovom Zivote sa sta-
le viac stava aj tajomnym Kristovym telom - Cirkvou.>

3 Lk 24,36b-53

,Kym o tom hovorili, on sdm zastal uprostred nich a povedal im: ,Pokoj vdm.’
Zmiditeni a nalakant si mysleli, %e vidia ducha. On im povedal: ,Co sa lakdte a preco
vdm srdcia zachvacujii také myslienky? Pozrite na moje ruky a nohy, Ze som to ja!
Dotknite sa ma a presvedcte sa! Ved duch nemd mdso a kosti - a vidite; Ze ja mdm.’
Ako to povedal, ukdzal im ruky a nohy. A ked tomu stdle od velkej radosti nemohli
uverit a len sa divili, povedal im: ,Mdte tu nieco na jedenie? Oni mu podali kiisok pece-
nej ryby. I vzal si a jedol pred nimi. Potom im povedal: , Toto je to, ¢o som vam hovoril,
kym som bol este s vami, Ze sa musi splnit vsetko, ¢o je o mne napisané v MojZiso-
vom zdkone, u Prorokov a v Zalmoch." Vtedy im otvoril mysel, aby porozumeli Pismu,
a povedal im: ,Tak je napisané, Ze Mesid$ bude trpiet a tretieho dria vstane z mrt-
vych a v jeho mene sa bude v$etkym ndrodom, po¢ntic od Jeruzalema, hldsat pokd-
nie na odpustenie hriechov. Vy ste toho svedkami. Hla, ja na vds zoslem, ¢o méj Otec
prisltbil. Preto zostarite v meste, kym nebudete vystrojeni mocou z vysosti! Potom
ich vyviedol von aZ k Betdnii, zdvihol ruky a poZehnal ich. Ako ich Zehnal, vzdialil sa
od nich a vzndsal sa do neba. Oni sa mu klariali a s velkou radostou sa vrdtili do Jeru-
zalema. Stdle boli v chrdme a velebili Boha.*

Je izasné vsimnut si, ako skusenost emauzskych ucenikov pokracuje dalej.
Neskonci to totiz pritom, Ze vyrozpravajui ostatnym apostolom, ako stretli a spozna-
li Krista. Evanjelista Lukas pokracuje v opise velkono¢nych udalosti tym, ze hned
po vete, ako emauzski ucenici porozpravali, ¢o sa im stalo cestou a ako spoznali Kris-
ta pri ldmani chleba (Lk 24, 35), pise: ,Kym o tom hovorili, on sam zastal uprostred
nich a povedal im: ,Pokoj vdm." Zmadteni a nalakani si mysleli, Ze vidia ducha. On
im povedal: ,Co sa lakate a pre¢o viom srdcia zachvacujt také myslienky? Pozrite
na moje ruky a nohy, ze som to ja! Dotknite sa ma a presvedcte sa! Ved duch nema
madso a kosti - a vidite; ze ja mam. Ako to povedal, ukazal im ruky a nohy. A ked
tomu stale od velkej radosti nemohli uverit a len sa divili, povedal im: ,Mate tu niec¢o
na jedenie?* Oni mu podali kisok pecenej ryby. I vzal si a jedol pred nimi. Potom im
povedal: , Toto je to, ¢o som vam hovoril, kym som bol e$te s vami, Ze sa musi splnit
véetko, ¢o je 0 mne napisané v Mojzisovom zakone, u Prorokov a v Zalmoch. Vtedy
im otvoril mysel, aby porozumeli Pismu a povedal im: , Tak je napisané, ze Mesias
bude trpiet a tretieho dfa vstane z mftvych a v jeho mene sa bude vSetkym narodom,

50 Porov. JAN PAVOL II. Ecclesia de Eucharistia.
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pocntc od Jeruzalema, hlasat pokanie na odpustenie hriechov. Vy ste toho svedka-
mi.“ (Lk 24, 36 - 48).

Vydavanie svedectva o stretnuti so zivym Kristom sa zrazu premeni na stretnu-
tie s Nim samym, ktory ,zastal uprostred nich a povedal im: ,Pokoj vam.“ (Lk 24,
36). Aky uZasny priklad toho, Ze liturgické anamnesis znamena vlastne spritomne-
nie. Sdm Kristus sa zjavi, spritomni apogtolom, ked sa 0 Nom vydava svedectvo. Ved
predsa On sam povedal: ,Kde st dvaja alebo traja zhromazdeni v mojom mene, tam
som ja medzi nimi.“ (Mt 18, 20)

Grécke slovo anamnesis je odli$né od jednoduchej spomienky — mneme. Kresta-
nia tym, Ze opakuju to, ¢o urobil Jezis pri poslednej veceri, robia cosi viac ako len jed-
noducht psychologickt spomienku na niekoho, kto uz nie je medzi nami. V liturgii
totiz Kristus spritomriuje seba samého, svoju smrt a zmrtvychvstanie. Preto anam-
nesis v liturgickom slova zmysle mozeme preloZit ako spritomnenie.>

Aktualizacia, ¢i lepsie povedané ,spritomnenie” Bozej ¢innosti v liturgii je
vyjadrené aj pociato¢nym liturgickym titkonom obradu pripravy darov, pri ktorom
knaz tri razy zehnd prosforu a hovori: ,Na pamiatku Pana a Boha a Spasitela nasho
Jezisa Krista.“ V gréctine je na tomto mieste vyraz ,eis anamnesin®. To nas odkazuje
na JeziSove slova ,Toto robte na moju pamiatku (gr. anamnesis)“ (Lk 22, 19; 1 Kor 11,
24 - 25).

Trojité Zehnanie prosfory, ktoré sa odohrava tesne po modlitbe ,Svojou draho-
cennou krvou si nds vykupil“ s vyslovovanim slov,,Na pamiatku Pana a Boha a Spasi-
tela nasho JeZisa Krista“ vyjadruje skuto¢nost, ze vsetko, ¢o sa v liturgii (zvlast v litur-
gii Eucharistie) deje, je spritomnenim ndsho Pana a Boha a Spasitela Jezisa Krista.>

Ponimanie anamnesis ako spritomnenia je podobné so Zidovskym ponima-
nim sldvenia Paschy. ,Rabin Gamaliel hovorieval:...Z generacie na generaciu kazdy je
povinny vidiet sim seba akoby prave on vysiel z Egypta, pretoze je povedané ,V ten
den povies svojmu synovi: To sa robi pre to, ¢o pre mria urobil Pan, ked som vysiel
z Egypta’ (Ex 13, 8). Preto sme povinni vyznavat, chvalit, velebit, oslavovat, vyvySovat
a zvelebovat Toho, ktory urobil s nami a s nasimi otcami vsetky tieto zazraky a dal
nam vyjst z otroctva na slobodu. ,5

Kristus sa zjavuje apo$tolom a prindsa im pokoj ako délezZity sprievodny znak
svojej Zivotodarnej pritomnosti. Apostoli totiz ,zmadteni a nalakani si mysleli, Ze
vidia ducha.“ (Lk 24, 37). Vidime, Ze Kristov prichod moze spociatku spdsobit v ¢lo-
veku aj zmdtok a strach. Jezi$ vSak dobre poznal ich myslienky a pocity a povedal im:
,Co salakéte a pre¢o vam srdcia zachvacuju také myslienky?“ (Lk 24, 38). Zaroveri ich

st Porov. GIRAUDO, C.: Eucaristia per la Chiesa. Prospettive teologiche sull'eucaristia a partire dalla
‘lex orandi’. Roma : Editrice Pontificia Universita Gregoriana, 1989. s. 600, osobitne pozn. 18.

52 Na prvy pohlad sa zda, akoby v anafore sv. Jana Zlatotsteho chybala vyzva ,Toto robte na ;moju
pamiatku’, ktord sa nachddza napriklad v anafore sv. Bazila Velkého. Prof. R. Taft SJ, odvolavajtc
sa na gréckeho teoldga a liturgistu P. Trembelasa vSak ukazal, Ze pod ,spasitelnym prikdzanim” sa
tu s velkou pravdepodobnostou mysli prave na slova: ,Vezmite a jedzte”, ,Pite z nej vSetci”. Porov.
TAFT, R. ,This Saving Command” of the Chrysostom Anamnesis and the ,Missing Command to
Repeat”. In: Studi sull Oriente Cristiano (= Miscellanea Carmelo Capizzi). Roma, 2002. Vol. 6: 1. s.
129 -149.

53 Porov. Misna, ¢ast Pesachim 10, 5.
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Jezi$ pozyva, aby sa vlastnymi o¢ami a rukami presvedc¢ili, Ze je to naozaj On, a nie
nejaky duch: ,, Pozrite na moje ruky a nohy, Ze som to ja! Dotknite sa ma a presvedcte
sa! Ved duch nemd maso a kosti - a vidite; Ze ja mam.’ Ako to povedal, ukdzal im ruky
a nohy. A ked tomu stale od velkej radosti nemohli uverit a len sa divili, povedal im:
,Méte tu nieco na jedenie? Oni mu podali kisok pecenej ryby. I vzal si a jedol pred
nimi. (Lk 24, 39 - 43).

Jezis teda vSetkych apostolov pozyva do skusenosti s Nim, aby uverili, Ze On je
naozaj zivy a ma vzkriesené telo. Tym vsak jeho stretnutie s apostolmi este nekon-
¢i. Skoncil sa zrejme len prvotny zmatok a strach. Po uisteni apostolov, Ze je to On,
vzkrieseny Kristus ich vSetkych pozyva do podobnej sktisenosti, aku zazili emauzski
ucenici: vysvetluje im Pisma, otvori im mysel pre ich pochopenie: ,Potom im pove-
dal: , Toto je to, ¢o som vam hovoril, kym som bol e$te s vami, Ze sa musi splnit vset-
ko, ¢o je 0 mne napisané v Mojzisovom zakone, u Prorokov a v Zalmoch. Vtedy im
otvoril mysel, aby porozumeli Pismu a povedal im: ,Tak je napisané, ze Mesia$ bude
trpiet a tretieho dnia vstane z mrtvych a v jeho mene sa bude vSetkym narodom, po¢-
nuc od Jeruzalema, hlésat pokanie na odpustenie hriechov. “ (Lk 24, 44 - 47). Napo-
kon Jezi$ povie: ,Vy ste toho svedkami (gr. martyres). (Lk 24, 48). Pozyva vSetkych
apostolov k tomu, aby podobne ako emauzski ucenici vydavali svedectvo o stretnuti
s Nim. Pozyva spdsobom, Ze jednoducho konstatuje: ,vy ste svedkami®. Podobné
JeziSove slovd, hoci este len v zmysle prisfubu, ¢itame aj v Skutkoch apostolov: , Ked
zostupi na vas Svity Duch, dostanete silu a budete mi svedkami v Jeruzaleme i v celej
Judei aj v Samarii a aZ po samy kraj zeme. (Sk 1, 8).

Zaver

Stretnutie so Zivym Kristom vedie ¢loveka k svedectvu (gr. martyria). K ohla-
sovaniu kerygmy, Ze Kristus vstal z mftvych, Ze sa zaujima o ¢loveka, zapaluje jeho
srdce Otcovou laskou a dava sa spoznat pri Eucharistii. Svedectvo o Kristovi je pod-
statnym znakom krestanstva a Cirkvi. Pripomenul to dnes uz emeritny melchitsky
gréckokatolicky patriarcha Gregor III. Laham pocas svojej homilie pri sv. liturgii
v katedrdlnom chrame sv. Jana Krstitela v PreSove 20. maja 2015, ked sa okrem iného
povedal: ,Cirkev je jedna, svitd, vSeobecnd a apostolska. Avsak v dejinach davnych
i novodobych, aj tu pocas komunizmu bolo vidiet, Ze cirkev je aj mucenicka. Teda
musime pridat tento piaty znak, Ze je jedna, svitd, vSeobecnd, apostolska a muce-
nicka. Teda mucenictvo je znakom Cirkvi, je to znamenie Zivota. Cirkev nemdze
byt ind ako mucenicka, lebo ona déava Zivot. Videl som, Ze tu v katedrale st ulozené
relikvie mucenikov, videl som dnes v Lutine kaplnku mucenikov, ale mate muceni-
kov aj medzi sebou, na uliciach. To st nielen ti, ¢o zomieraju, ale vSetci, ktori davaju
zivot. Mucenictvo Zivota je este dolezitejsie ako mucenictvo krvi.“ >+

s+ PETRIK, L.: Patriarcha Gregor III. pokracoval v névsteve Slovenska v Presove. In: http://www.grkat-
po.sk/?spravy&id=2088 (20. 5. 2017).
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Abstract: In this paper we consider the spiritual aspects of life of the priest. We will attempt to clarify the
general concept of spirituality and after that we will deal with basic aspects of priestly spiritual formation,
namely spiritual, intellectual, communitarian and apostolic life. Last, but not least, we point out its
dangers in a secular environment. To promote pastoral and evangelising activity and cooperation of the
clergy and the laity there are several documents of the Magisterium as well as theological literature. The
proclamation of the Gospel message, the celebration of the liturgy of the Church and the witness of their
lives are essential elements of priestly ministry even in contemporary times.
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Lexikalne vymedzenie spirituality

Vseobecne mozno konstatovat, Ze slovo spiritualita resp. spiritudlny je priere-
zovo pritomné v odbornej teologickej i humanistickej literattire. Napriek svojej sta-
robylosti sa aj v sucasnosti vSeobecne velmi Zivo diskutuje o roznych formach a vyz-
name spirituality, pricom ¢asto ani nie je jasné, ¢o sa za tymto pojmom skryva. Dnes
sa totiZ za spiritualitu poklada vSetko, ¢o nie je hmotné alebo materidlne. Vychadza
sa pritom z etymologie latinského slova spiritus - duch, ktoré ma svoj religidzny
i sekularny sémanticky obsah. Nabozenska koncepcia spirituality ma svoj zdklad vo
vztahu Tudskej osoby k Bohu.' Sekularna koncepcia je podmienena socio-kulturne
a historicky. Popredny slovensky psycholog nabozenstva M. Strizenec konstatuje, ze
je tazko podat striktnt definiciu spirituality.> V praktickom Zivote mozno pozorovat,
ze kazdy ¢lovek ma svoju vlastnu spiritudlnu cestu.

Délezité je preto na pociatku nasej reflexie spresnit chdpanie pojmu spiritualita
resp. pokusit sa nizsie vymedzit jeho krestansky obsah. Ak hladime na ¢lovekavjeho
klasickej trichotomickej $truktare (telo, dusa, duch) tak spiritualita sa dotyka vset-
kych tychto troch ,poschodi“ ludskej osoby. Lexikalne sa spiritualita definuje ,ako
kazdému clovekovi vlastna schopnost sebatranscendencie, ¢ize schopnosti preko-
navat seba vo forme vlastnych tuzob, ¢i usili..> Inymi slovami spiritualita je schop-

1 Pozor na zamienanie si naboZenskych obradova zvykov so vztahom k Bohu. V kone¢nom désledku
¢lovek moze byt religiozny, ale nemusi byt spiritualny (porov. SOLTES, R.: Zdkladné pojmy spiritu-
ality, Pre$ov: GTF PU, 2014, 5. 22.)

> Porov. STRIZENEC, M.: Novsie psychologické pohlady na spiritualitu a religiozitu. Bratislava: Ustav
experimentalnej psycholdgie, 2007, s. 39.

3 DURICA, J. (ed.): Strucny katolicky teologicky slovnik. Trnava: Dobra kniha, 2015, s. 858.
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nost vnorit sa do vlastnej duse a vyuzit jej mohutnosti na hlbsi, krajsi a zmysluplnejsi
zivot, presahujuci jeho materidlu substanciu a jej ohranicenia. Ludska spiritualita je
mnohozna¢nd, do zna¢nej miery je to subjektivna - osobna a teda aj individuélne
variabilna stranka udského zivota.

Krestanska spiritualita ako neustaly ,nadych“ Ducha

Priblizme si teraz stru¢ne, ¢o sa chape pod krestanskou spiritualitou. Cha-
rakteristikou krestanskej spirituality je laska k Bohu a k bliznemu ako realizacia naj-
vyssieho zdkona Kristovho evanjelia (porov. Mk 12, 30 - 31). Ide o nedelitelnd lasku
prameniacu v Bohu-Agapé a zavlazujticu korene vsetkych ostatnych medziosobnych
vztahov vratane lasky k nepriatelom.# Sv. Jan apostol, po osobnej sktisenosti s JeZi-
Sovou laskou, bez moznosti kompromisu konstatuje: ,Kto nemiluje, nepoznal Boha,
lebo Boh je ldska“ (1 Jn 4, 8). Teda, duchovna cesta, ktord si nekladie za ciel rast
v laske nie je opravdivo ndbozenska, toboz krestanska. V dvetisicro¢nej histrii kres-
tanstva rozliSujeme viacero typov duchovnych ciest. Najzndmej$imi st monasticka
spiritualita vychodnych pustnych otcov v krestanskom staroveku.> Na zaklade cha-
rizmy zakladatela vznikali neskor na Zapade jednotlivé reholné rady a kongregacie
(frantigkani, dominikani, jezuiti, redemptoristi atd.) s vyjadrenim svojej Specifickej
duchovnosti v stanovach a regulach.® V poslednom storo¢i druhého milénia doslo
k zrodeniu r6znych hnuti, cirkevnych spolocenstiev a sekularnych institatov urce-
nych prevazne pre laikov. Taktiez mézeme rozliSovat krestanskd spiritualitu podla
stavu ¢iZe pre slobodnych alebo manzelov, podla $pecifického zamerania na spiritu-
alitu kontemplativnu a aktivnu atd.

V tradicii krestanského Vychodu je spiritualita chdpana ako spdsob Zivota
vo Sviatom Duchu. Pritomnost Svatého Ducha a jeho tajomné tcinkovanie v dusi
(dychanie Ducha), je nevycerpatelnym zdrojom spiritudlnej dynamiky. Prostred-
nictvom daru vliatej milosti Svaty Duch povysuje ¢loveka do nadprirodzenej rovi-
ny a stvarnuje ¢i spodobnuje jeho Zivot podla Jezisa Krista. Od subjektu sa o¢akava,
ze bude v pokore spolupracovat a nebude kldst Svatému Duchu prekazky. Kardinal
T.Spidlik (1919-2010), velka autorita v danej problematike uvadza, Ze vychodni otco-
via stotoziiovali krestansku spiritualitu s mni$skou vzhladom na ciel i prostriedky.
Prili$né zdorazniovanie rozdielov povazovali za chybu.” Spiritualita laikov nema pod-
statne iny charakter nez spiritualita klerikov. Obidve vyrastaju zo spolo¢ného pra-
meiia, ktorym je evanjelium, a st odli$né len v podmienkach realizacie a formach
duchovného zivota. Ani rozdielnost typov krestanskej spirituality nie je na skodu,
skor naopak. ,,Kazda spravne pochopena spiritualnost prispieva k pestrosti a bohat-
stvu Cirkvi a nerobi si ndrok, aby sa stala jej nedelitelnou a nevyhnutnou ¢astou,
podobne ako kazdé stvorenie zveladuje Bozi obraz bez toho, zeby daco pridalo

4V $irSom zmysle krestanska spiritualita zahftia aj vztah k neosobnému stvoreniu, teda k prirode
avesmiru.

5 Ich hlboka, asketicka duchovna zrelost je vyjadrend v zbierke duchovnych vyrokov a pribehov tzv.
Apofthegmata.

6 Podrobnejsie informacie o reholiach st na www.rehole.sk.

7 Porov. SPIDLIK, T.: Teofan Zatvornik, rusky biskup a mnich. In: Velehrad - Rim, Modlil se tvdri
k vychodu. Olomouc: Centrum Aletti Velehrad-Roma, 2010, s. 161.
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k jeho bytosti, tak kazdy svatec netiplne a nedokonale reprodukuje jediny vzor Kris-
ta.® Suhrne mozno povedat, Ze zdkladom kazdej spirituality, ktora chce byt oznace-
nad ako krestanskad je v sile Svatého Ducha snaha o hodnoverné nasledovanie Bozieho
Syna Jezisa Krista.

Aby sme sa pri vymedzeni krestanskej spirituality vyhli sti¢asnému pralesu roz-
nych duchovnych pontk ¢i ciest, ktoré maju falosny krestansky néter a Casto ezote-
ricky zaklad, je uzito¢né pamatat na zakladné rozlisovacie kritérium: aky prakticky
dopad ma konkrétna spiritualita na integralny Iudsky zivot? Alebo, ktord spirituali-
ta je zdravd a ktora ,chord”. Zdrava spiritualita povedané symbolicky je nieco ako
vyvazena potrava pre telo. To znamend, Ze pomadha udrziavat cely telesny organiz-
mus v dobrej pohode a kondicii. V knihe Zdravie ako duchovna tiloha, znamy bene-
diktin Anselm Griin rozliSuje sedem znakov zdravej spirituality:

1. Mystagogickd, nie moralizujtca (mystagogicka = vedie k tajomstvu);

2. Oslobodzujtica a nesmie pretazovat;

3. Spdja, nestiepi;

4. Mavztah k svetu a neodtahuje sa od sveta;

5. Hlada Boha a nie cit;

6. Celostna a nie jednostranng;

7. Pokornd, nie py$na.®

Z tohto prehladu vidime, Ze zdrava spiritualita nie je nijako extrémisticka.
Posobi pozitivne, uzdravuje jednotlivca i celé spolocenstvo. Naopak ti, ktori vedo-
me ¢i nevedome upadaju do osidiel predtym spomenutych falo$nych duchovnych
ponuk, nezriedka prezivaju rézne tazkosti, rozbijaju si manzelstva a rodiny, stracaju
psychické i fyzické zdravie, dostavaju sa do zavislosti a pod. Nezriedka sa dostavaju
pod vplyv Zlého. Aj tu plati Kristovo varovanie pred falo§nymi prorokmi a ucitelmi:
,po ovoci ich pozndte“. (porov. Mt 7, 20)

Pre Gréckokatolicku cirkev na Slovensku je prizna¢nd slovanska spirituali-
ta, ktorej protagonistami sa v 9. storo¢i na nasom tzemi stali slovanski apostoli sv.
Cyril a Metod. Napriek tomu, Ze odvtedy uz preslo vyse 11. storodi, je tato duchovna
skasenost Ziva a perspektivna aj dnes. Jej korene st spolo¢né pre Vychod aj Zapad,
ale predsa tak, ako medzi jednotlivymi ndrodmi vidime ich isté $pecifika, rovnako
by sme mali charakterizovat aj $pecifikd vychodnej a zdpadnej spirituality. Jej dole-
zitost a vyznam vyplyva z jej predmetu, t.j. z nadprirodzenej dokonalosti. Budovat
krestanskt dokonalost znamena vytvarat konkrétny model vnutornej prace, ktory je
schopny usmernit snahu a silie duse. Pokial zdpadny model je skor teoreticko-filo-
zoficky, vychodny je charakterizovany prezivanim a emotivnostou. Slovanské naro-
dy z citového hladiska sa viac zhodujt s vychodnymi ndrodmi a spdjajti ich sklony
k poézii, spevu, hudbe, mysleniu a tato duchovna vlastnost vnikla aj do cirkevného
zivota, ktorého vonkajsi prejav sa odrdZa prave v obrade. V zdpadnom (rimskom)
obrade sa naopak prejavuje prisnost, determinovanost a praktickost. Ovela menej
je tu citového rozptylenia pre fudského ducha, ¢o prevlada vo vychodnom obrade.
Zda sa, 7e na nasom tizemi sme prave v rozmedzi, kde sa tieto dva modely prelinaja.

8  GAZZERA, A. - LEONELLI, A.: Vjeho slapajach. Rim, 1982, s. 448 - 449.
9 GRUN, A. - DUFNER, M.: Zdravie ako duchovnd tiloha. Bratislava: Serafin, 2004.
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Identita a spiritudlna formacia knaza

V ohnisku nasej reflexie je knazska spiritualita v jej aktudlnom vyjadreni
Cize prieniku do sticasného sekularizovaného sveta. Za¢nime najprv kratkym teo-
logickym pohladom na knazstvo a jeho sluzbu, lebo teolégia rdmcuje spiritualitu,
nie naopak. Katolicke knazstvo odvodzuje svoj zdklad teda svoju identitu od JeZisa
Krista-Velknaza. Podla ¢eského teoldga J. Zvéfinu® mozeme toto kiazstvo popisat
z troch hladisk: kristologického, ekleziologického a sakramentalneho.

Kristus - jediny Velktiaz novej zmluvy (porov. Hebr 7, 26n), si podas svojho
pozemského Zivota jasne uvedomoval svoje postavenie Syna, a z neho vyplyvajtcu
knazskd identitu, prevysujucu identitu kiazov Starého zdkona. Knaz znovu obja-
vuje a naplno preziva svoju identitu, ked sa rozhodne ni¢ neuprednostriovat pred
Kristovou laskou a Krista postavit do centra svojho Zivota. Sme povolani ,,stale zno-
vu sa vracat ku koreriu nasho knazstva. Tento koren, ako dobre vieme, je len jeden:
Pan Jezi$ Kristus.” Kazdy novozakonny kiaz participuje na Kristovom kilazstve
a to dvojakym spdsobom. Skrze tajomstvo (sviatost) krstu ma podiel na vSeobec-
nom kralovskom knazstve, ktoré reprezentuje Maria - Matka cirkvi. Skrze tajomstvo
vysviacky md tcast na sluzobnom, hierarchickom knazstve, kde je hlavou apostol
Peter.

Novozadkonné hierarchické knazstvo sa realizuje prostrednictvom eklezidlnej
sluzby. Sviatost posvdtného stavu (ordo) Katechizmus Katolickej cirkvi zaraduje
medzi sviatosti sluzby spolocenstvu. Spolu s manzelstvom prispievaju aj k osobnej
spase, ale prostrednictvom sluzby inym. ,Udeluju osobitné poslanie v Cirkvi a sltzia
na budovanie BoZieho Tudu.“ (KKC 1535) Nikto sa nestdva kiiazom iba pre seba. Uz
v povolani za kilaza je pritomny eklezialny aspekt, lebo pravost povolania potvrdzu-
je Cirkev. V mene celej Cirkvi a v poslusnosti jej hierarchickému zastupcovi sa ono
povolanie neskor realizuje. Pre teologa H. Ursa von Balthasara knazsky urad zna-
mend splnomocnenie k vykonavaniu autority v prospech cirkevného spolocenstva.

Nakoniec sakramentdlny aspekt knazstva je pritomny vo vysluhovani svitych
tajomstiev, ktoré prindlezia knazom. Knaz dostava vysviackou $pecialnu duchovna
moc, aby mohol platne pdsobit pri rozli¢nych duchovnych tikonoch ako je slavenie
eucharistie, odpustanie hriechov vo sv. spovedi, udelovanie pozehnania atd. Tato
duchovnd moc daleko prevysuje moc laikov a z knazov robi realnych prostrednikov
Bozej milosti a BoZieho poZehnania.

Nesmierna velkost kiiazskej hodnosti je pri biskupskom rukopolozeni (vysviac-
ke) vzdy vloZend na plecia krehkého ¢loveka. Preto v stvislosti s kilazskou duchov-
nostou je potrebné skumat aj prirodzené ,jadro“ osobnosti kandidata. Podla starej
scholastickej axiémy gratia supponit naturam (milost predpoklada prirodzenost)
od adepta na kiazstvo sa ziada isty stupeni vhodnych osobnych vlastnosti, aby mohol
nasledovat Jezisa Krista a ti¢inne plnit svoje poslanie. Tieto ludské predpoklady pre-
skiima Cirkev a pocas rokov seminarnej pripravy na knazstvo sa ich snazi oplodnit
evanjeliom. V samotnom knazstve ich treba nadalej rozvijat prostrednictvom integ-
ralnej permanentnej formécie. Najznamejsie st $tyri zakladné piliere spiritualnej

10 Porov. ZVERINA, J.: Teologie Agapé - II. svazek. Praha: Scriptum, 1994, s. 226.
u BENEDIKT XVI.: Prejav k fardrom Rima, 13. mdja 2005.
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formacie: intenzivny duchovny Zivot; zodpovedny intelektudlny Zivot; komunitny
zivot; apostolsky Zivot.

a) Intenzivny duchovny Zivot

Dnes sme svedkami horuckovitej aktivity v zivotnom $tyle vacsiny Iudi, ¢o spo-
sobuje vyrazné oslabenie praktizovania viery. Nebezpecenstvo prehnaného aktiviz-
mu bez hlbokého zakorenenia sa v Kristovi sa dotyka aj duchovnych pastierov. V pas-
toracnej praxi sa ukazuje, Ze najvacsimi problémami kriazov nie st vonkajsie okol-
nosti (nedostatok finan¢nych zdrojov na opravu fary alebo nedostatok mlddeze pre
zalozenie zboru atd.) ale ich rozhadzany vlastny duchovny Zivot. Na druhej strane
solidna, Zita kristocentricka spiritualita tvori zakladny predpoklad pre harmonicku
pastoraciu a zabrauje kfiazovmu pred¢asnému vyhoreniu.

Na tomto mieste sa obmedzime iba na zakladné vertikalne prvky duchovného
rastu ako st pravidelné rozjimanie, osobna modlitba a jej vyvrcholenie v slaveni boz-
skej liturgie. O potrebe rozjimania pre duchovny Zzivot niet pochyb. Ak konstatuje-
me, Ze znakom doby je plytkost, potom rozjimanie vedie k hibkam bozskych ¢nosti
viery, nddeje a lasky. V rozjimanom Bozom slove by mal kazdy knaz najprv sam vni-
mat to, ¢o mu Boh pontka zo svojej strany pre plny Zivot a nasledne za to v modlitbe
dakovat.> Modlitba sa tak pre kaza stava nie zavazkom ¢i pravnou povinnostou ale
nevyhnutnym prostriedkom rozvijania osobného vztahu s Bohom, posvdcovanim
pastora¢nej prace a v neposlednom rade zbratiou v zapase s pokuseniami (porov.
Lk 22, 40). Bez osobnej modlitby v pastoratnom kontexte nevyrastie ni¢ hodnot-
né a trvacne. Pre gréckokatolickych knazov plati smernica, ktord pripomina ich
povinnost modlit sa cirkevné pravidlo. Ak sa ho nemo6zu pomodlit celé, maja povin-
nost modlit sa kazdodenne najmenej pol hodiny ¢asoslov - $tvrt hodiny dopolud-
nia a $tvrt hodiny popoludni.® Osobitné miesto v kiazskej modlitbe patri sv. litur-
gii. V Katolickej cirkvi kazdy knaz denne (mimo aliturgickych dni) slavi eucharis-
tickti obetu, ¢im sa najviac posvacuje a upeviiuje svoju kinazsku identitu. Ak ma byt
celebrovanie konané s duchovnym uzitkom, vyzaduje sa u celebranta stav viery, stav
posvacujucej milosti a stav osobnej dusevnej rovnovahy. Pritom treba do najnizsej
miery eliminovat riziko moznej rutiny. Napriklad aj tym, ze modlitby sv. liturgie tvo-
ria vhodny ndmet na rozjimanie, aby sa celebrant pocas slavenia ¢im viac ,,pondral
do tajomstiev Kristovho Zivota a nechal sa oziarit jeho blizkostou. Z pohladu byzant-
ského obradu $pecidlne zd6raznime, Ze v bohatstve liturgickych modlitieb je ¢itatel-
na vychodna spiritualita v zhustenej forme.

Vratme sa este k osobnej modlitbe. V prostredi ruského hesychazmu (gr. nouyia
- ticho, pokoj, samota) sa vyvinula jedna jej $pecificka forma, ktora v atmosfére

2 Typologickym prikladom je presvitd Bohorodicka, ktord vo svojom chvélospeve Magnificat (Lk 1,
46 - 55) velebi Boha za prijaté dary a vyvolenie stat sa matkou BoZieho Syna.

3 Podla predpisu Protokolu z presovského eparchidlneho kongresu duchovenstva, konaného 7. juna
1927 v PreSove v biskupskom paldci pod predsednictvom preosvieteného vladyku bl. Pavla Petra
Gojdica. Jednd sa o prvu ¢ast protokolu pod nazvom ,Obnova duchovného Zivota duchovenstva”
Z tohto nariadenia vychddzaju aj normy partikuldrneho prava ohladom modlitby (porov. Vzdjom-
né prdva a povinnosti fardra a veriacich v Kosickom gréckokatolickom apostolskom exarchdte podla
Kddexu kdnonov vychodnych cirkvi a partikuldrneho prdva, Art. 11. §8).
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stcasného Zivotného tempa nabera na vyzname na Vychode i Zapade.* Ide o mod-
litbu srdca alebo JeZisovu modlitbu. Jej znenie je nasledovné: ,Pane, Jezisu Kriste,
Synu Bozi, zmiluj sa nado mnou hriesnym. Profesor R. Cemus SJ vo svojej $tudii
uvadza, Ze tato modlitba ma tri stupne. V prvom stupni ide o neustale opakovanie
uvedeného vyroku s podmienkou, Ze vntitorné rozpolozenie modliaceho zodpoveda
obsahu modlitby. Druha etapa prechadza do mentalnej roviny, to znamena ze pozor-
nost je ststredend na JeziSovo meno, ktoré neustale opakujeme. Az v trefom stupni
je mysel zjednotenad so srdcom, modlitba ide bez ndamahy a svetlo milosti preZaruje
celé vnutro srdca.’

Na prvenstvo milosti pred aktivizmom dorazne upozornil rimsky papez sv. Jan
Pavol II. pri prelome tisicro¢i ked napisal: ,,(Modlitba) ndm neprestajne pripomina
primat Jezisa Krista a - vo vztahu k nemu - primat duchovného Zivota a svatosti. Ak
sa vSak tento princip nere$pektuje, mozno sa este divit, Ze pastora¢né plany zlyhava-
jlt a zanechavaju v srdci pokorujtci pocit sklamania?®

b) Intelektudlny Zivot

Uz pri rozoslani apostolov do celého sveta Jezi§ im zveril poslanie ucit vset-
ky ndrody (porov. Mt 28, 19). U¢it vak méZe iba ten, kto sdm oplyva zdravou nau-
kou a je pevny vo svojich postojoch. Preto od pociatku Cirkev dbala na to, aby ten,
kto v jej mene vyucuje, sam bol najprv dobre vyuceny a schopny plnit toto nelahké
poslanie. Osobitne to plati aj v dne$nych ¢asoch, ked sa poznanie sveta neustdle
rozsiruje a prehlbuje, rozli¢né filozofické a humanistické prudy ovplyviiuju kultaru
a sme svedkami ¢oraz vacsej dolezitosti masmédii v Zivote mladej i strednej popula-
cie. Cirkev je povinnd odpovedat na tieto nové vyzvy a popritom strazit pravdu viery.
Ak filozofia a teoldgia nedavaju odpovede na palcivé otazky hladajucich st zbytoc-
né. Z tohto zorného uhla sa javi naliehavou aj potreba solidneho vzdeladvania knazov.

Otcovia Druhého vatikanskeho koncilu dérazne nabddaju diecéznych bisku-
pov, aby sa postarali o vhodnt permanentnu intelektudlnu formaciu svojich kia-
zov (porov. PO, 19). Spolo¢na formécia prostrednictvom kiazskych forma¢nych dni
pritom nenahradza individualny zaujem knaza o prehlbovanie a aktualizaciu teolo-
gického poznania. Vychodny cirkevny otec sv. Jan Zlatousty vo svojom spise O kriaz-
stve kladie velka vyvazenost na skutky, mtdrost a vzdeldvanie. Vychadza pritom zo
situdcie svojej doby, ked duchovni pastieri okrem svdtého Zivota nutne museli byt aj
vzdelani, ak chceli G¢inne viest zdpas s rozli¢cnymi bludmi a bludarmi.” Ak sa posu-
nieme o $tyri storocia dalej, Ziarivym vzorom pre kiaza tu moze byt sv. Konstantin
Cyril nazyvany aj Filozof (827-869). On svoju univerzalnu vzdelanost obdivuhod-
nym spdsobom zapojil do sluzby evanjelizacie nasich predkov a tak ich pomohol
odvratit od duchovnej tmy pohanstva k JeziSovmu svetlu. Pod intelektudlnym Zzivo-

14V Gréckokatolickej cirkvi na Slovensku je JeZi$ova modlitba zndma a praktizovana najmd u mladsej
generdcie knazov a mnichov.

15 Porov. CEMUS, R.: Modlitba JeziSova - modlitba srdce. Velehrad: Refugium Velehrad-Roma s.r.o.,
1996, 8. 22 - 23.

16 JAN PAVOL IL.: Novo millenio ineunte, ¢l. 36.

v Porov. CIZMAR, M.: Svity Jan Chryzostom a jeho pohlad na kiiazstvo. Prefov: Vydavatelstvo
Michala Vagka, 1997, s. 62.

THEOLOGOS 2/2017

=



n3Msodiunmmm O - O

NI

MICHAL HOSPODAR

tom rozumieme predovSetkym pravidelny kontakt knaza s teologickymi pramen-
mi a literatarou ako aj dokumentmi Magistéria. Od knaza sa prirodzene ziada, aby
popri teoldgii bol predov$etkym znalcom dusevného Zivota ¢loveka (pastordlna psy-
choldgia) a vedel spravne reagovat aj na otazky verejno-spolo¢enského charakteru.®
Nevedomost je matkou vietkych bludov. Preto, dobry kiiaz sa u¢i az do smirti. Stu-
dium posvatnej teologie je sucastou jeho spiritudlnej cesty na rovine intelektu, v kto-
rom viera je v rovnovahe s transcendentnom.

Apostol Pavol vystriha, aby pri intelektudlnom raste a vykone ich nositel nebol
zvedeny k pyche. , Poznanie nadiva, kym ldska buduje“ (1 Kor 8, 1). Premenit pozna-
nie na lasku odporacal mladym papez sv. Jan Pavol I1.: ,Velkoryso prijmite za svo-
ju cestu intelektualnej lasky, aby ste boli $iritelmi autentickej spolo¢enskej obnovy,
ktord bude v stave celit viznym nespravodlivostiam hroziacim Zivotom fudi. Miluj-
te svoje Stidium, budte pokorni v uceni sa a budte pripraveni dat do sluzby vset-
kym vasu odbornost ziskand pocas vzacnych rokov univerzitnych $tudii* V duchu
takto chapanej intelektudlnej lasky je rozum vzdy pripraveny ponukat svoj potencidl
k budovaniu Zivota vsetkych v jednote pravdy a lasky.

¢) Komunitdrny Zivot

Doteraz sme uvazovali o individudlnom (vertikdlnom) pristupe, ktory formuje
duchovny Zivot kiiaza. Spolocenskost [udskej osoby, vyplyvajica z toho, Ze sme stvo-
reni na BoZi obraz v8ak vyZzaduje, aby sme poukazali aj na komunitarny (horizontal-
ny) rozmer [udského Zivota. Lebo zo samej podstaty ¢loveka vyplyva, Ze ku $tastiu
a plnosti Zivota potrebujeme aj druhych. Clovek sa podIa sv. Jana Pavla II. nemoze
inak uskuto¢nit, iba v iprimnom sebadarovani.>® Navyse, charakter knazskej ¢in-
nosti postuluje, aby tento komunitarny rozmer jeho formacie bol patri¢ne rozvinuty.
Pastora¢ny kilaz nemoze Zit sam akoby v izolacii. Stal by sa nepristupnym podivi-
nom, bez ndlezitého pastora¢ného efektu. Pretoze na jednej strane by hlasal potrebu
uskutociiovania lasky, teologicky vychddzajtcej z troji¢ného BoZieho Zivota, ale svo-
jim individualistickym spravanim by tuto dokonalost lasky popieral. Laska, ktora je
zdkladom krestanskej spirituality sa nutne prejavuje v tiCasti na zivote spolocenstva.

Cirkev je historickym vyjadrenim spolo¢enstva a miestom, kde sa dejiny spa-
sy otvaraju rodine celého Tudstva...> Po Druhom vatikdanskom koncile Cirkev seba
samu chépe ako spolocenstvo (lat. communio) s Kristom i medzi sebou navzjom
(porov. LG). Spolocenstvo je prostredie, ktoré vedie kazdého jeho ¢lena ku konkrét-
nej sluzbe. Sluzba je len inym pomenovanim lasky, bez ktorej nejestvuje spolocen-
stvo v krestanskom zmysle. Dobro spolocenstva vyjadril Kristus vo svojom prislube:
,Lebo kde st dvaja alebo traja zhromazZdeni v mojom mene, tam som ja medzi nimi*
(Mt 18, 20). V prvom rade sa k tomu duchu spolocenstva musi formovat kazdy knaz.

8V minulosti sa nezriedka stalo, Ze kiiazi zohrali pozitivnu tlohu aj pri rozvoji prirodnych vied.

19 JAN PAVOL IL.: Discorso ai docenti a agli studenti dell'Universita LUISS di Roma. 17. 11. 1998, 1. 5.
Podrobnejsie o intelektudlnej laske v prihovore J. Em. kardindla Zenona Grocholewského pri pre-
berani ¢estného doktoratu honoris causa na KU v RuZomberku 25. 9. 2013.

20 Porov. JAN PAVOL I1.: Mulieris dignitatem. (Apostolsky list), 7.

2 Porov. SPIDLIK, T.- RUPNIK, M.: Nové cesty pastordlni teologie. Olomouc: Refugium Velehrad-
-Romas.r.o., 2008, s. 571.



STUDIE | TEOLOGIA

Ak sa vzpiera aktivnemu spolocenstvu, chyba je v iiom. Na druhej strane pastora¢ny
knaz, ktory je formovany iba jednym hnutim a to vyrazne prenasa do pastordcie sa
vystavuje nebezpecenstvu, Ze mnohych neoslovi, ba unavi. Kiiaz vo farnosti je uni-
verzalnym pastierom, teda musi prekrocit svoju ohranicenost formacie v akomkol-
vek hnuti a byt pre vsetkych vsetkym, aby zachrdnil aspori niektorych (porov. 1 Kor
9,22).

V pastora¢nom kontexte sa dnes Ziada, aby farnost bola spolocenstvom malych
spolocenstiev. Ale ako sa to stane, ak kilaz nezazil zivot v malom spolocenstve, neo-
kasil jeho dobrd a preto nema doveru v komunitarny rozmer krestanskej formacie
azivota?

d) Apostolsky zivot

Zamerne sme nechali viditelnu ¢innost kiiaza, jeho apostolskd pracu nakoniec.
Nie preto, Ze je menej dolezitd, ale preto, lebo ona vychadza z prvych troch aspek-
tov knazskej formacie, pri ktorych sa rodi apostolsky zapal a osobna horlivost. Kniaz
nikdy nemdze byt vo svojom povolani tiradnicky byrokrat, manazér podujati, zbehly
finan¢nik... On je predovsetkym ustanovenym pastierom zvereného stada s duchov-
nou autoritou a mocou. JeZi$ sa sam oznacil za dobrého pastiera a dodal aj podstat-
né kritérium pre naplnenie tejto biblickej metafory: Dobry pastier poloZi svoj Zivot
za ovce (Jn 10, 11). To znamend, Ze najvy$$im znakom dobrého pastiera je laska az
po obetu vlastného zivota. Ludia hladaju prave takého knaza, autentického, obeta-
vého, plného radosti zo svojej pastierskej sluzby. Oc¢akéavaju, Ze bude otcom, duchov-
nym ucitelom, vzorom a ochrancom stada. Schopnym sprevadzat svoje stado na ces-
te a odhalovat mu BoZie plany v jeho Zivote. Ziadny kiiaz nema naportidzi rieSenie
vsetkych [udskych problémov. Ale musi mat zakladnt ochotu zdielat's veriacimi ich
radosti i starosti a byt im blizky. Rozhodujticim faktorom pre apostolat je prikladny
knazsky Zivot.

Apostolskym polom stcasného kriaza nie je vsak iba teritoridlne ohranicenie
spravovanej farnosti a jej veriacich. Ide o hlbokt zmenu zauZzivaného pastora¢né-
ho videnia i konania. Svaty Otec Frantisek, ktory ma bohaté pastoracné skusenos-
ti, naliehavo posiela knazov na perifériu dnesného sveta. To znamenad k tym, ktori
st najbiednejsi. ,Je to starostlivost, pohotovost cirkvi, ktord nezostava v centre, aby
Cakala, ale vychddza v Gstrety v8etkym, na periférie, vychddza v Gstrety aj nekres-
tanom, aj neveriacim, povedal v prihovore k chudobnym v okrajovej $tvrti Mildna
papez Frantisek.> A potom st tu ludia vzdialeni od Boha, hladajtci i otvorene sa hla-
siaci k ateizmu. V postojoch milosrdnej lasky aj pred tymito skupinami knaz zjavuje
pravu tvar Boha viac ako teoretickymi argumentmi. Uvedent tézu potvrdzuje sam
zivot. Do nemocnice v jednom meste na Slovensku prisiel novy knaz. Ti, ktori ho
pozorovali hovorili: ,Aky pokoj z neho vychddza? Ako rad sluzi vSetkym chorym?*
Ano, to je zaklad apostolatu - duch pokornej sluzby. Kiiaz v pokornej sluzbe kazdé-
mu ¢lovekovi nachddza realizaciu svojej vlastnej svatosti. Pokora je zakladom kazdej
knazskej duchovnosti a sprievodcom jeho pastora¢nej posobnosti. Je klenbou, kto-

2 Prihovor Svitého Otca Frantiska z 25. marca 2017 pri ndvsteve Mildna. In: sk.radiovaticana.va/
news/2017/03/25/navstevu_mildna_zacal_péapeZ_frantisek_v_okrajovej_$tvrti/1301087.
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ra drzi cely duchovny i pastora¢ny zivot. ,Ked nie sme hlboko zakoreneni v pokore
av nedbvere voci sebe samym, nikdy nebudeme schopni konat diela Bozie," tvrdi sv.
Vincent de Paul (1581-1660), apostol periférie ludskej spolo¢nosti.

Zaver

V Gréckokatolickej metropolitnej cirkvi sui iuris na Slovensku pdsobi v sticas-
nosti dostato¢ny pocet kinazov.? Vzhladom na nelichotivt situdciu duchovnych
povolani v Eurdpe je to velky BoZi dar, Ze tito miestna cirkev ma hojnost vlastnych
povolani ku kiazstvu. Dolezitejsia ako pocet je vSak ich osobna pripravenost a horli-
vost budovat Bozie kralovstvo. Kazdy knaz by mal prist na chut svojmu knazskému
povolaniu a s nim spojenému zivotnému $tylu. Tak ako prideme na chut jedlu ale-
bo $portu. Pritom zachovat spravnu rovnovahu medzi duchovnym Zzivotom, pasto-
ra¢nou aktivitou a odpoc¢inkom. Kristus aj dnes vola vsetkych pretazenych knazov
k sebe: ,Vezmite na seba moje jarmo a ucte sa odo mria, lebo som tichy a pokorny
srdcom; a ndjdete odpocinok pre svoju dusu® (Mt 1, 29). V tichej a pokornej sluzbe
inym je jadro zdravej knazskej spirituality. Si¢asne je ona najlepsou prevenciou proti
rastticemu sekuldrnemu prostrediu.
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Mankamenty w praktyce homilii
w Polsce na poczatku XXI wieku

HENRYK SEAWINSKI

Uniwersytet Papieski Jana Pawta II w Krakowie

Abstract: The paper deals with the differences between the teaching of the universal and particular
Church on the homily and its practice in Poland at the beginning of the twenty first century, it means over
fifty years after the II Vatican Council, which renewed the homily in the liturgical rubrics as an integral
part of the liturgy. The oversights were ordain in three points: the nature of the homily, formal issues
concerning preaching of the homily, and the engagement of the lay person in the preaching of the homily.
The following oversights were analyzed: preaching without connection with the celebrated mystery;
preaching by the ordained person, which doesn't participate in the liturgy; the negligence of preaching
on the days of obligation; reading the texts of others; preaching during the Holy Mass by the members of
the non-Catholic ecclesial communities; speeches of the lay person during the Holy Mass. It was proved
that such practices in Polish parishes are contradictory to the documents of the Church on the homily.

Key words: Homily. Liturgical oversights. Ecumenical preaching.

Przepowiadanie stowa Bozego jest pierwszorzednym zadaniem Kosciola, przez
ktore urzeczywistnia on swojq istote i wypelnia zadanie otrzymane od Zalozyciela,
naszego Pana Jezusa Chrystusa. W konsekwencji postuga stowa nalezy do prioryte-
towych zadan biskupdw i prezbiteréw. Gloszac stowo Boze spetniaja postuge wobec
wiernych, ktdérzy maja prawo oczekiwa¢ pokarmu duchowego od swoich duszpaster-
zy. Ci ostatni zas przez spetniana postuge ujawniaja swoja swoja tozsamosc i uswie-
caja sie. Szczegolnie wazng forma postugi stowa jest homilia gtoszona w liturgicz-
nym zgromadzeniu wiernych. Papiez Benedykt XVI podkreslat, iz nalezy dotozy¢
wszelkich staran, by pomagata ona pelnemu zrozumieniu oraz oddziatywaniu stowa
Bozego na zycie wiernych oraz byla ,$cisle powigzane z celebracjg sakramentalna
iz zyciem wspolnoty tak, by stowo Boze byto rzeczywistym wsparciem dla zycia Kos-
ciola®. W zwiazku z tym papiez Benedykt XVI, dostrzegajac doniosla role homilii
mszalnej, polecit Kongregacji ds. Kultu Bozego i Dyscypliny Sakramentéw przygo-
towanie Dyrektorium homiletycznego*. Wole wydania tego dokumentu podtrzymat
papiez Franciszek. Totez wspomniana kongregacja dnia 29 czerwca 2014 opubli-
kowata Dyrektorium homiletyczne. Mozna mie¢ nadzieje, ze i Konferencja Episko-
patu Polski, nawiazujac wymienionych dokumentu, jak tez do innych dokumentow

1 Benedykt XVI, Sacramentum caritatis, 46.
> por. Benedykt XVI, Verbum Domini, 60.
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Kosciola, poruszajacych problem homilii, opublikuje stosowny dokument przypo-
minajacy zasady dotyczace gloszenia homilii poniewaz nie brakuje mankamentéw
w praktyce duszpasterskiej w tym zakresie.

Pomimo uplywu lat niektére wskazania inspirowane przez ostatni sobor
a wyartykutowane w posoborowych dokumentach zaréwno Stolicy Apostolskiej jak
i poszczegolnych konferencji episkopatu nie znajduja swojego zastosowania w prak-
tyce. Celem ponizszego opracowania jest wykazanie mankamentéw dotyczacych
praktyki homilii w Polsce na poczatku XXI przez skonfrontowanie ich z teorig homi-
lii zawartg w licznych dokumentach Kosciofa. Przeprowadzone badania z wykor-
zystaniem metody poréwnawczej moga postuzy¢ osobom odpowiedzialnym za ksz-
talt duszpasterstwa i postugi stowa w Polsce do skorygowania wykazanych manka-
mentdw, aby praktyka gloszenia homilii byta zgodna z nauczaniem Kosciota.

Mankamenty dotyczace praktyki homilii w Polsce zostang ponizej uporzad-
kowane w trzech punktach: mankamenty dotyczace istoty homilii, mankamenty
dotyczace formalnych kwestii zwigzanych z gloszeniem homilii oraz mankamenty
zwigzane z zaangazowaniem wiernych swieckich w wydarzenie homilii. Aczkolwiek
niektore naduzycia moglyby by¢ zakwalifikowane do kilku z nich, systematyka opra-
cowania wymaga omowienia ich w jednym z punktow.

1 Mankamenty dotyczace istoty homilii

W istote homilii godza wszystkie przedsiewziecia, ktére pozbawiajg homi-
lie jej integralnego zwiazku z liturgig. Choc¢ jest ich wiele, tutaj ograniczymy sie
do omowienia dwoch do$¢ powszechnych mankamentdw: po pierwsze, przemawia-
nie, ktdre nie ma nic wspolnego z celebracj liturgiczng, a po drugie, wyglaszanie
homilii przez prezbitera lub diakona, ktdry nie uczestniczy w celebragji liturgiczne;j,
ajedynie wlacza sie w nig na moment wygloszenia, po czym zndw opuszcza zgroma-
dzenie liturgiczne.

1.1 Gloszenie bez zwiqzku z celebrowanym misterium

Mankamentem, ktdory godzi w istote homilii jest zastepowanie jej innymi prze-
mowieniami. Niestety, niekiedy liturgiczna swiadomo$c i wrazliwos¢ duszpasterzy
jest tak nikla, ze pozwalaja na to, by zamiast homilii wygtoszone zostato zupelnie
swieckie przemowienie. Dnia 25 czerwca 2017 roku, w pierwszg niedziele po zakonc-
zeniu roku szkolnego w jednej z wielkopolskich parafii w diecezji wloctawskiej
na Mszy $w. z udziatem dzieci o godz. 11.30 celebrans nie glosit homilii, a w momen-
cie na nig przewidzianym przez okoto dwadziescia minut przemawiata pani polic-
jantka. Omawiala bardzo przydatne kwestie dotyczace bezpieczenstwa dzieci
podczas wakacji. Znakomity przyklad wspétpracy Kosciofa i instytucji panstwowych
dla wspdlnego dobra spotecznego. Jednak moment wybrany na te pouczenia byt
zupetlnie niestosowny.

Papiez Franciszek zauwazyt, ze homilia ,powinna unikac¢ sprawiania wrazenia,
ze jest jakas konferencja lub lekcja™. Po nim zas$ Kongregacja ds. Kultu Bozego i Dys-
cypliny Sakramentéw wypowiedziala sie dobitnie na temat tego, czym homilia nie

3 Franciszek, Evangelii gaudium, 138.
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jest: ,Nie jest ona kazaniem na jakis abstrakcyjny temat. [...] nie jest tez po prostu
¢wiczeniem z egzegezy biblijnej [...]. Homilia nie jest tez nauka katechetyczna [...].
Wreszcie czas homilii nie powinien by¢ przeznaczony na osobiste swiadectwo homi-
listy“.

Skoro wiec wspolczesne nauczanie Kosciota precyzuje, ze homilii nie moz-
na zastepowac innymi przeméwieniami o charakterze religijnym, poniewaz ,msza
to nie jest okazja do tego, zeby homilista poruszat sprawy zupelnie niezwigzane
z celebracja liturgiczna i jej czytaniami, to o ilez bardziej uwaga ta dotyczy zupel-
nie $wieckich przemoéwien.

Istota homilii wyraza sie w jej integralnym zwigzku ze sprawowanym w miste-
rium liturgicznym. Jej zadaniem jest ukazanie uczestnikom liturgii aktualnego znac-
zenia wydarzen zbawczych, ktore osiagnety swoj szczyt w paschalnym misterium
Chrystusa®.

Nie mozna wiec zastepowac¢ homilii nawet komunikatami przygotowanymi
przez biskupa lub Konferencje Episkopatu Polski. Nalezy je raczej zamie$ci¢ w gab-
locie ko$ciota, w prasie religijnej, ewentualnie w ogloszeniach parafialnych, pamie-
tajac, ze te ostatnie powinny by¢ krotkie?. Nic nie stoi na przeszkodzie, by takie
komunikaty albo tez apele finansowe, Zyczenia i o$wiadczenia w sprawach spotecz-
nych - przeczytata osoba swiecka uczestniczaca w liturgii, mezczyzna lub kobieta
w momencie przeznaczonym na ogloszenia parafialne.

Gdy zas chodzi o listy pasterskie biskupéw lub konferencji episkopatu sa one
uswiecong przez wieki formg postugi stowa biskupa wobec wiernych. O ile tyl-
ko przewidziane one zostaly do odczytania w miejsce homilii, powinny by¢ kom-
ponowane w taki sposob, by uwzglednialy sugestie dyrektorium homiletycznego,
a wiec stanowi¢ integralng czes¢ liturgii i spelnia¢ wymogi, jakie stawiane sa homi-
lii. Papiez Franciszek przypomina, ze homilia stanowi ,szczegdlny rodzaj, poniewaz
chodzi o przepowiadanie stowa w ramach celebracji liturgicznej. Stad powinna by¢
krotka i powinna unikac sprawiania wrazenia, ze jest jakas konferencjg lub lekcja™.

Innym mankamentem, ktéry zdarza sie w praktyce gtoszenia homilii w Polsce
jest zbytnie opowiadanie sie ich glosicieli po jednej stronie sporu politycznego, co
grozi zaktoceniem istoty liturgii, w ktorej uczestnicza ludzie o réznych pogladach
politycznych®. Owszem, trzeba przyzna¢, ze glosiciel homilii moze angazowac sie

4 Kongregacja ds. Kultu Bozego i Dyscypliny Sakramentéw, Dyrektorium homiletyczne, Poznan 2015,
nr6.

5 Kongregacja ds. Kultu Bozego i Dyscypliny Sakramentéw, Dyrektorium homiletyczne, Poznan 2015,
nr6.

6 K. Untener, The Fundamental Mistakes of Preaching, ,New Theology Review” 14 (2001) nr 1, 6-7. S.
Dyk w ksigzce pt. Homilia. Droga do zZywego poznania misterium Chrystusa (Kielce 2016), na kan-
wie Dyrektorium homiletycznego nr 12-15, z pomoca metody mistagogicznej w trzech rozdziatach
omawia wnikliwie istote homilii, wykazujac, Ze jest ona: po pierwsze, poszukiwaniem Chrystusa
w tekstach $wietych; po drugie, ogladaniem Chrystusa w celebradji liturgicznej; a po trzecie, uka-
zywaniem Chrystusa w chrzescijaniskim zyciu.

7 Por. Kongregacja ds. Kultu Bozego i Dyscypliny Sakramentéw, Ogdlne wprowadzenie do Mszatu
rzymskiego 9o, a.

8  Franciszek, Evangelii gaudium, 138.

9 Zob. Polityka na ambonie, red. W. Przyczyna, L. Szewczyk, Krakow 2015.
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na rzecz dobra wspolnego w trosce o zbawienie wszystkich stuchaczy. Ma to teo-
logiczne uzasadnienie w przepowiadaniu prorokow, ktérzy wzywali uczestnikow
zycia publicznego do nawrdcenia, a takze w Chrystusowym gloszeniu krolestwa
prawdy i sprawiedliwosci, mitosci i pokoju oraz w obowigzku wyznawcéw Chrystusa
do zachowania i przekazu integralnej nauki Mistrza. Nalezy przy tym pamieta¢, ze
,Kosciol, ktory z racji swego zadania i kompetencji w Zaden sposob nie utozsamia
sie ze wspolnota polityczng ani nie wiaze sie z Zadnym systemem politycznym, jest
zarazem znakiem i zabezpieczeniem transcendentnego charakteru osoby ludzkiej“.
Totez zaangazowanie homilisty na rzecz dobra wspdlnego ma wieksza warto$¢ niz
tylko $wieckie i polityczne propozycje. W konsekwengji glosiciel homilii nie moze
utozsamia¢ sie z zadng partia, a raczej zachowac¢ zdolnos¢ do krytycznego i pro-
fetycznego upominania sie wobec kazdej wladzy o poszanowanie godnosci i praw
cztowieka od poczecia do naturalnej $mierci, oraz dobra wspélnego i sprawiedliwos-
ci spoleczne;j.

Glosiciel stowa Bozego nie moze abstrahowac od probleméw ludzkich czy to
indywidualnych, czy spotecznych. Jednakze nie oznacza to, ze ,[...]| musi w kaz-
dej homilii poda¢ odpowiedzi na wszystkie pytania i rozwigzac¢ wszystkie proble-
my. Bywaja sytuacje, w ktorych nie jesteSmy w stanie powiedzie¢ nic, co mogtoby je
zmieni¢. Nie mozemy wskrzesi¢ zmartej corki do zycia; nasze stowa nie zatrzymaja
inflacji ani nie obnizg bezrobocia®. Zadaniem glosiciela homilii nie jest rozwiazy-
wanie wszystkich problemow, ale otwarcie stuchaczy na nowe spostrzezenie rzeczy-
wistosci przez pryzmat misterium Chrystusa, a inaczej mowigc interpretacja ludz-
kiego zycia w $wietle tekstow $wietych, a to oznacza, ze kazda homilia - jak zresz-
ta cate przepowiadanie - ma by¢ chrystocentryczna. ,Dla wiernych musi by¢ jasne,
ze kaznodziei zalezy na ukazaniu Chrystusa, ktéry powinien by¢ w centrum kazdej
homilii“z,

Warto jeszcze dodac, ze ludzkie zycie z cala swa zlozonoscia, troskami i rados-
ciami, nie jest problemem do rozwiazania, ale misterium do przezycia, na kto-
re Chrystus rzucit $wiatto przez Ewangelie (por. 2 Tm 1, 10)3. Homilista powinien
jednoczesnie zachecac wiernych swieckich: , Aby ozywia¢ duchem chrzescijanskim
doczesna rzeczywisto$c stuzac osobie i spoteczenstwu, swieccy nie mogq rezygnowac
z udziatu w ‘polityce’, czyli w rdznego rodzaju dziatalnosci gospodarczej, spotecznej
i prawodawczej, ktora w sposob organiczny stuzy wzrastaniu wspdlnego dobra. |...]
prawo i obowiazek uczestniczenia w polityce dotyczy wszystkich i kazdego; formy
tego udzialu, plaszczyzny, na jakich on sie dokonuje, zadania i odpowiedzialnos¢
moga by¢ bardzo rozne i wzajemnie sie uzupetnia¢. Ani oskarzenia o karierowic-
zostwo, o kult wladzy, o egoizm i korupcje, ktore nierzadko s kierowane pod adre-

10 I Sobor Watykanski, Konstytucja duszpasterska o Kosciele, 76.

u Komisja do Spraw Zycia i Postugi Kaptanow przy Krajowej Konferencji Biskupéw Katolickich Sta-
néw Zjednoczonych, ,Dzis spetnity sie stowa Pisma?”. Homilia w niedzielnym zgromadzeniu wier-
nych, [w:] Homilia niedzielna. Dokumenty Konferencji Episkopatu Stanéw Zjednoczonych, prze-
klad, opracowanie i red. H. Stawiniski, Wydawnictwo Salwator, Krakow 2015, nr 9.

12 Benedykt XVI, Verbum Domini 59.

5 Por. H. Stawiniski, W trosce o praktyke kaznodziejskq, ,Materiaty Homiletyczne” 198 (2002), s. 6 -
23; R. Hart, What a Homily is not?, ,Pastoral Life” 48 (1999) z. 3, 6-7.
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sem ludzi wchodzacych w skfad rzadu, parlamentu, klasy panujacej czy partii poli-
tycznej, ani dos¢ rozpowszechniony poglad, ze polityka musi by¢ terenem moralne-
go zagrozenia, bynajmniej nie usprawiedliwiaja sceptycyzmu i nieobecnosci chrzes-
cijan w sprawach publicznych+.

Jeszcze innym mankamentem jest banalizowanie homilii zwlaszcza podczas
Mszy $w. z udzialem dzieci. Fantazja duszpasterzy jest ogromna. Zdarzyty sie przy-
padki przebierania sie glosicieli homilii w postacie znane z bajek dla dzieci. Wielu
duszpasterzy z mikrofonem w reku prowadzi spontaniczny dialog z dzie¢mi, w cza-
sie ktorego zdarzajq sie ich komiczne wypowiedzi niemajace Zadnego zwiazku ze
sprawowanag liturgia. Cho¢ nie mozna wykluczy¢ humoru z przepowiadania, bo spet-
nia on wiele pozytywnych funkgji, nalezy pamietac o przypomnieniu papieza Fran-
ciszka: ,Homilia nie moze by¢ rozrywkowym spektaklem™s. Dyrektorium o Mszach
z udziatem dzieci pozwala, aby w homilii zostat zastosowany dialog z nimi, z ktdre-
go nalezy czasem roztropnie korzysta¢, aby nawigzac¢ z nimi zywy kontakt i bardziej
skutecznie przekazac tresci religijne: ,Homilia skierowana do dzieci niekiedy bedzie
przechodzi¢ w dialog z nimi, chyba, ze lepiej jest, aby dzieci stuchaty w milczeniu“®.
Taka mozliwo$¢ dialogowania podczas homilii zostata rozszerzona w dokumencie
Ecclesia de mysterio (15.08.1997) rowniez na dorostych. Dialog w homilii ,moze by¢
czasem roztropnie wykorzystywany przez kaptana sprawujacego Msze $w. jako forma
objasnienia, co jednak nie oznacza ztozenia na innych obowiazku gloszenia stowa™’.

1.2 Praktyka gtoszenia homilii przez osobe wyswiecongq, ktdra nie

uczestniczy w celebragji liturgicznej

Nagminne przypadki wyglaszanie homilii przez prezbitera lub diakona, ktdry
nie uczestniczy w celebracji liturgiczne maja miejsce bardzo czesto w duzych para-
fiach miejskich. Owe naduzycia wynikaja z duzej ilosci prezbiteréw pracujacych
w jednej parafii, w ktorej w niedziele i uroczystosci odprawianych jest wiele Mszy
$w. w ciagu dnia. Jeden dyzurny wygtasza homilie wedtug z géry zaplanowanego gra-
fiku. Ubocznym problemem moze byé¢ fakt, ktory stat sie przed laty udziatem neo-
prezbitera diecezji sosnowieckiej. Otoz po przyjeciu sakramentu $wiecen w czerwcu
pracowal w duzej parafii, gdzie na jego dyzur homilijny przypadty kilkakrotnie listy
pasterskie albo goscit w parafii innych kaznodzieja, wskutek czego po raz pierwszy
mogt wyglosi¢ homilie w lutym nastepnego roku.

Nigdzie w swoich dokumentach Stolica Apostolska nie ustosunkowata sie
do tego typowo polskiego fenomenu. Jest on jednak jest nie do pogodzenia z natura

14 Jan Pawet I, Christifideles laici 42.

15 Franciszek, Evangelii gaudium, 138.

16 Kongregacja do Spraw Kultu Bozego, Dyrektorium o Mszach $w. z udzialem dzieci, Pueros Baptiza-
tos (1.11.1973), 48.

v Kongregacja ds. Duchowienstwa, Papieska Rada ds. Swieckich, Kongregacja Nauki Wiary, Kon-
gregacja ds. Kultu Bozego i Dyscypliny Sakramentéw, Kongregacja ds. Biskupow, Kongregacja ds.
Ewangelizacji Narodow, Kongregacja ds. Instytutéw Zycia Konsekrowanego i Stowarzyszen Zycia
Apostolskiego, Papieska Rada ds. Interpretacji Tekstow Prawnych, Instrukcja Ecclesia de myste-
rio (15.08.1997) art. 3 § 3; Konferencja Episkopatu Polski, Wskazania dotyczqce liturgii Mszy swie-
tych sprawowanych w matych grupach i wspélnotach, 25.
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liturgii. Dlatego tez nalezy zmierza¢ do zaprzestania owego niepozadanego
zwyczaju i dazy¢ do zmiany mentalnosci duszpasterzy w tym kierunku, aby homi-
lie glosit ten, kto przewodniczy sprawowanym obrzedom liturgicznym, a wiec takze
gtéwny celebrans Mszy Swietej. Albowiem najwyrazniejszym znakiem liturgicznym
jest homilia gloszona przez przewodniczacego liturgii: ,zwykle homilie powinien
glosi¢ kaptan celebrujacy“®. A zatem, zwyczajnym glosicielem homilii jest gtowny
celebrans; nadzwyczajnym zas - koncelebrujacy biskup i prezbiter. Wedtug obec-
nych przepiséw, gtéwny celebrans Mszy Swietej moze zleci¢ wygloszenie homilii dia-
konowi, o ile zostat mu dany czas na przygotowanie. Diakon jest zwyczajnym glosi-
cielem homilii podczas obrzedow, ktorym przewodniczy:

,Homilie winien z zasady gtosi¢ kaptan celebrujacy. Moze on jg zleci¢ kaptanowi
koncelebrujacemu lub niekiedy, zaleznie od okolicznosci, takze diakonowi, nigdy
zas osobie swieckiej. W szczegdlnych przypadkach i ze stusznej przyczyny homilie
moze wyglosic¢ takze biskup lub prezbiter, ktory uczestniczy w celebracji, cho¢ nie
moze koncelebrowac.

Istota homilii, a wiec jej integralno$¢ z liturgia znajduje swoj wyraz w osobie
glownego celebransa, ktory jest z zasady glosicielem homilii. Totez w przypadku
Mszy koncelebrowanych, diakon lub koncelebrans powinien odczyta¢ Ewangelie,
a gléwny celebrans - wygtosi¢ homilie.

Inng sytuacja duszpasterska w Polsce, w ktdrej moze dochodzi¢ do zamazania
liturgicznej natury homilii sg nauki rekolekcyjne i misyjne gloszone podczas Mszy
Swietych zamiast homilii. Nie mozna z tych nauk rekolekcyjnych i misyjnych rezyg-
nowa¢, gdyz s3 ceniong przez wiernych praktyka duszpasterska w Polsce. Trudno
tu o Salomonowe rozwiazanie. Niektorzy rekolekcjonisci wygtaszaja krétka homilie
podczas Mszy $w., a po niej dluzsza nauke rekolekcyjng. W ten sposdb praktykuje
sie jeszcze konferencje stanowe dla kobiet i mezczyzn, dla matzonkéw i oséb samot-
nych. Innym rozwigzaniem jest gloszenie nauki rekolekcyjnej podczas Mszy $w. ale
w formie homilii, a wiec z uwzglednieniem kontekstu Mszy Swietej. Z niej bowiem
plynie sakramentalna moc stowa.

Przed wygtoszeniem homilii nie czyni sie znaku krzyza ani nie stosuje sie
pozdrowienia: ,Niech bedzie pochwalony Jezus Chrystus', co zdarza sie jeszcze nie-
kiedy starszym rekolekcjonistom, nawiazujacym do przedsoborowego rozumienia
homilii jako momentu, na ktory przerywano sprawowanie liturgii. Wedtug sobo-
rowej teologii liturgii, wspomniany gest i pozdrowienie sa niestosowne, bo przery-

8 Kongregacja ds. Kultu Bozego i Dyscypliny Sakramentow, Ogélne wprowadzenie do Mszatu rzym-
skiego (wyd. 3, 2002 1.) 171; 213; zob. H. Stawinski, Celebrans jako zwyczajny glosiciel homilii we
Mszy swietej, AK 564 (2003), z. 2, s. 246 - 258; H. Stawinski, Liturgiczne przepowiadanie stowa
Bozego jako jedno z naczelnych zadan postugi kaplariskiej, ,Kieleckie Studia Teologiczne” 1 (2003)
CZ. 2,5.158 - 171.

19 Swieta Kongregacja Obrzedéw, Instrukcja o nalezytym wykonywaniu Konstytucji o $wietej liturgii.
Inter oecumenici (26.09.1964), 37; Kodeks prawa kanonicznego, Poznan 1983, kan. 767 § 1; Eccle-
sia de mysterio, art. 3, § 2 1 § 4; Kongregacja Kultu Bozego, Wprowadzenie teologiczno-pastoral-
ne do lekcjonarza mszalnego (1981), 24; Jan Pawet 11, Adhortacja apostolska Catechesi tradendae
(16.10.1979), 48.

20 Kongregacja ds. Kultu Bozego i Dyscypliny Sakramentow, Ogélne wprowadzenie do Mszatu rzym-
skiego 66.
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waja wiez homilii z poprzedzajaca ja proklamacja Ewangelii i zamazuje istote homi-
lii jako integralnej czesci liturgii, a przez to zaktdca strukture obrzedow.

Warto tu doda¢, ze nauki rekolekcyjne nie musza by¢ koniecznie faczone
z odprawianiem Mszy Swietej. Jest wiele parafii, w ktérych podczas rekolekgji urza-
dza sie urozmaicone nauki dla wiernych poza sprawowang codziennie Msza Swieta.
Unika sie w ten sposdb dodatkowej niezgodnosci z przepisami liturgicznymi. Trud-
no bowiem oczekiwac, aby rekolekcjonista, ktory wygtasza w ciaggu dnia kilka nauk
podczas Mszy $w., w kazdej z nich uczestniczyt.

2 Mankamenty dotyczace formalnych kwestii zwigzanych z gloszeniem

homilii

Kolejna grupa mankamentow zwigzanych z praktykowaniem homilii w Polsce
dotyczy kwestii formalnych takich, jak zaniedbywanie obowigzku gloszenia homilii
i odczytywanie cudzych tekstow.

2.1 Zaniedbywanie obowiqzku gloszenia homilii

Zdarzasie w niektorych diecezjach, zwlaszcza na potudniu Polski, ze w pierwsza
niedziele miesigca praktykowany jest zwyczaj odprawiania adoracji eucharystycznej
- po Mszy Swietej lub przed nig - podczas ktérej odczytywane jest rozwazanie. Dla
niektorych duszpasterzy owa adoracja potgczona z rozwazaniem jest alternatywa dla
homilii, ktérg sie opuszcza podczas Mszy Swietej.

Trzeba powiedzie¢, ze adoracja eucharystyczna nie jest alternatywa dla homilii.
II Sobdr Watykanski, cenigc obecnos¢ Zbawiciela w Eucharystii i warto$¢ adoracji,
przywrocil homilie jako integralng cze$¢ liturgii i polecit jej gloszenie we Mszach
odprawianych w niedziele i swieta nakazane przy udziale wiernych: ,Jako czesé
samej liturgii zaleca sie bardzo homilie, w ktorej z biegiem roku liturgicznego wykla-
da sie na podstawie tekstow swietych tajemnice wiary i zasady zycia chrze$cijanskie-
go. Bez powaznego powodu (gravi de causa) nie nalezy jej opuszcza¢ we Mszach
odprawianych w niedziele i $wieta nakazane przy udziale wiernych*.

Inng sytuacja duszpasterska, w ktorej bywa zaniedbywany obowigzek gtosze-
nia homilii jest niezwykle cenione w Polsce ludowe nabozenistwo pasyjne - ,Gorzkie
Zale“ odprawiane w niedziele Wielkiego Postu przed Msza Swieta lub bezposred-
nio po niej. Waznym elementem tego nabozenstwa jest kazanie pasyjne. Niektorzy
duszpasterze traktuja je jako substytut homilii i opuszczaja ja podczas Mszy Swietej
poprzedzajacej to nabozenstwo lub nastepujacej po nim.

Wedtug wspomnianych wyzej przepisow liturgicznych istnieje obowigzek gtos-
zenia homilii we Mszach Swietych odprawianych z udzialem wiernych w niedziele
i uroczystosci, w ktére katolicy zobowigzani s3 do uczestnictwa we Mszy Swietej.
Wierni natomiast nie maja obowigzku uczestniczenia w nabozenstwach ludowych,
jakkolwiek sa zachecani do poboznych praktyk. A zatem w przypadku zgroma-
dzenia wiernych na Mszy Swietej, ktore przed nig lub po niej uczestniczy takze
w nabozenstwie Gorzkich Zali mozna zrezygnowa¢ z kazania pasyjnego, ale nie
z homilii, ktéra powinna by¢ wygtoszono jak zwykle podczas Mszy Swietej. Poniewaz

2 ]I Sobor Watykanski Sacrosanctum concilium, 52.
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jednak owo kazanie pasyjne jest niezwykle cenione przez wiernych i okreslane przez
Edwarda Stanika ,swoistego rodzaju egzaminem z opanowania kunsztu kaznodziej-
stwa?, optymalnym rozwigzaniem jest wygtoszenie kazania pasyjnego i krotkiej
homilii.

Analogicznie, nie nalezy rezygnowa¢ z homilii, gdy poprzedza ja inne
nabozenstwo, np. majowe czy rozanicowe, w czasie ktorego prowadzone jest rozwaza-
nie lub jest gloszone kazanie. Warto przy tym przypomnie¢, ze istnieje réznica mie-
dzy homilig i kazaniem. Homilia to przepowiadanie, bedace integralna czescia litur-
gii, natomiast kazanie to przepowiadanie poza liturgia, w czasie nabozenstw ludu
Bozego. Istnieje rowniez roznica miedzy liturgia i nabozenstwami ludowymi. Dyrek-
torium o poboznosci ludowej i liturgii przypomina, ze nie nalezy mieszac nabozenstw
ludowych z liturgia ani tworzy¢ hybryd=.

Tak wiecaniadoracja eucharystyczna, ani kazanie gtoszone podczas nabozenstw
ludowych - odprawiane bezposrednio przed Msza Swieta lub po niej - nie zaste-
puja homilii, ktorg niezaleznie od wspomnianych praktyk poboznych powinna by¢
wygloszona, jak zwykle, podczas Mszy Swietej. Negatywnie nalezy oceni¢ praktyke
tak zwanych Mszy $w. spacerowych, odprawianych w niedziele wczesnym popotud-
niem, bez $piewdw i bez homili. S one przewidziane gtéwnie dla rodzicéw z malut-
kimi dzie¢mi. Sq nazywane ,spacerowymi‘, bo pozwalaja szybko ,zaliczy¢“ obowia-
zek uczestnictwa we Mszy $w. w ramach poobiedniego spaceru.

Gloszenie homilii jest obowigzkiem biskupow i prezbiterow sprawujacych
duszpasterska opieke nad wiernymi. Homilia jest pokarmem niezbednym dla Zycia
duchowego wiernych. Wierni maja prawo otrzymac od swoich duszpasterzy stowa
zycia. Rowniez sami glosiciele wiele z niej korzystaja, zakladajac, ze jest przygotowa-
na przez rozwazanie i modlitwe.

Homilie nalezy glosi¢ rowniez wtedy, gdy Msza $w. z niedzieli lub uroczystosci
sprawowana jest poprzedniego dnia wieczorem. Ponadto Stolica Apostolska zwra-
ca uwage na obowigzek gltoszenia homilii takze podczas tak waznych momentéw
w ludzkim zyciu, jak zawarcie sakramentu matzenstwa i pogrzeb chrzescijanski.
,Matzenstwo, o ile stuszna przyczyna nie stoi na przeszkodzie odprawiania Mszy
$w., winno by¢ zawierane podczas Mszy $w., po Ewangelii i homilii, ktérej nigdy nie
nalezy opuszczac¢“s. Homilia powinna koncentrowac sie przede wszystkim na tajem-
nicy Chrystusa i Kosciofa. Nalezy glosi¢ ,tajemnice matzeristwa chrze$cijanskiego
i objasniac ja w sposob dostosowany do stuchaczy* oraz uwzgledniac zyciowa sytu-
acje osob zawierajacych matzenstwo i uczestnikow sakramentu.

Podobnie podkreslony jest w liturgicznym ustawodawstwie Kosciota obowiazek
gloszenia homilii podczas celebracji obrzeddw pogrzebu. Nie mozna bowiem kara¢

©

> E. Staniek, Z kaznodziejskiego warsztatu, Krakéw 1997, s. 108.

3 Por. Kongregacja ds. Kultu Bozego i Dyscypliny Sakramentéw, Dyrektorium o poboznosci ludowej
i liturgii. Zasady i wskazania, Poznan 2003, nr 74.

24 Por. Ogdlne wprowadzenie do Mszatu rzymskiego, nr 65; Dyrektorium homiletyczne, nr 9.

5 Inter oecumenici, 70; por. 74a; Kongregacja Kultu Bozego, Obrzedy sakramentu matzeristwa dosto-
sowane do zwyczajow diecezji polskich, Katowice 1996, nr 29.

26 Dyrektorium homiletyczne, nr 154.
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uczestnikdw liturgii pogrzebowej rezygnacja z homilii, nawet jesli osoba zmarta
nie prowadzita przykladnego zycia. Tym bardziej, Ze homilia nie jest panegirykiem
na cze$¢ zmartego, ale wraz z cala liturgia pogrzebowa jest proklamacjg Chrystusa,
ktory zwyciezyt Smier¢, a na zycie rzucit $wiatlo przez Ewangelie”. ,Okolicznosci
pogrzebu stwarzaja okazje do tego, by rozwazy¢ tajemnice zycia i $mierci, whasciwy
charakter zycia doczesnego jako wedréwki, mitosierny sad Bozy oraz niekonczace sie
zycie w niebie .

Warto w tym miejscu zwrdci¢ uwage na rozwoj nauki Kosciofa co do losu dzieci
zmartych bez chrztu. Zarowno dokument Miedzynarodowej Komisji Teologicznej,
pt. Nadzieja zbawienia dla dzieci, ktére umierajq bez chrztu (19 I 2007)* jak i obrze-
dy pogrzebu pozwalaja oglosi¢ rodzicom Dobra Nowine. Totez homilia gloszona
podczas pogrzebu dziecka zmartego przed urodzeniem lub dziecka nieochrzczone-
go powinna wyraza¢ wspotczucie rodzicom, ktorzy utracili dziecko oraz utwierdza¢
ich w przekonaniu, ze dziecko, ktore optakuja ogarnie ojcowska mitos¢ Boga.

2.2 Odczytywanie cudzych tekstow

Innym formalnym mankamentem dotyczacym praktyki homilii w Polsce jest
odczytywanie cudzych homilii. Fenomen znany wczesniej nasilit sie wraz z upows-
zechnieniem Internetu. Zdarzylo sie, Ze, bedac jeszcze klerykiem, wystuchatem czy-
tanki jednego z dostojnikow koscielnych, ktdrej tres¢ juz dobrze znatem, bo podob-
nie jak on wezesniej przeczytatem nawet nie homilie, ale bardzo interesujacy komen-
tarz liturgiczny zamieszczony ,Gosciu Niedzielnym®. Tres¢ byta ciekawa, nawet odc-
zytanie nie dawato podstaw do przypuszczen, ze tekst byt wypozyczony. Ow prezbi-
ter nie miat okazji stysze¢ niezmiernie trafnych stéw profesora Jézefa Kudasiewicz,
ktdry podczas swoich wykladéw w Katolickim Uniwersytecie Lubelskim mawial, ze
powtarzania cudzych homilii jest gasnica dla intelektu. A to jest forma samookalec-
zenia. Prezbiter wyrzadza sobie krzywde; zamiast sie rozwija¢, cofa sie w rozwoju.

Przygotowywane przed doswiadczonych homiletéw i publikowane pomo-
ce homiletyczne spetniajg znakomicie funkcje inspirujaca, ale nie s3 przewidziane
do tego, by odczytywano je dostownie, stowo po stowie. Glosiciel homilii, odczytu-
jac cudze teksty, thamsi swojg osobowo$¢, nie ujawnia stylu unikalnego dla kazdego
mowcy i nie pozwala, aby oredzie Dobrej Nowiny przeszto przez jego serce; nie czyni
przestania swoim. A w zwigzku z tym brak takiemu glosicielowi, entuzjazmu, pasji.

John Henry Newman (1801-1890) okreslat przepowiadanie formulg: ,Serce méwi
do serca“ (Heart speaks to heart). A zatem dobra homilia da sie opisa¢ jako wypelnio-
ne wiarg ludzkie serce mowiace ozywiajaca prawde do drugiego petnego wiary serca’.

27 Por. Kongregacja Kultu Bozego, Obrzedy pogrzebu dostosowane do zwyczajow diecezji polskich,
Katowice 1991, nr 56; 60.

28 Dyrektorium homiletyczne, nr155.

29 Miedzynarodowa Komisja Teologiczna, Nadzieja zbawienia dla dzieci, ktére umierajq bez chrztu (19
[ 2007), Poznan 2008.

3 Por. Kongregacja Kultu Bozego, Obrzedy pogrzebu dostosowane do zwyczajéw diecezji polskich,
Katowice 1991, nr 251, 254.

3 Por. R. Hart, What a Homily is not?, ,Pastoral Life. The Magazine For Today’s Ministry”, 48 (1999)
7.3,8.7.
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Do tego obrazu nawiazal papiez Franciszek. W catej zas adhortacji Evangelii gau-
dium uzyl terminu ,serce“ w az dziewiec¢dziesiagt dwa razy. W odniesieniu do homilii
najbardziej wymowne sg trzy fragmenty:

,Gdzie jest twoja synteza, tam jest twoje serce. Rdznica miedzy ukazaniem syn-
tezy a ukazaniem niepowigzanych ze sobg idei jest taka sama, jaka istnieje miedzy
nuda a zarem serca. Kaznodzieja ma piekna i trudng misje zjednoczenia kochaja-
cych sie serc: serca Pana i serc Jego ludu. Dialog miedzy Bogiem i Jego ludem jeszc-
ze bardziej umacnia przymierze miedzy nimi oraz pogtebia wiez mitosci. W czasie
homilii serca wiernych milkng i pozwalaja, Zeby On méwit“.

,Przemawiac sercem oznacza utrzymywac je nie tylko patajacym, ale o$wieco-
nym catoscig Objawienia oraz droga, jaka Stowo Boze przemierzyto w sercu Kos-
ciola i naszego wiernego ludu na przestrzeni dziejow. Tozsamos¢ chrze$cijaniska,
bedaca usciskiem chrzcielnym, przekazanym nam od dziecinstwa przez Ojca, budzi
w nas tesknote jako w marnotrawnych synach - i umitowanych w Maryi - za innym
usciskiem Ojca mitosiernego, oczekujacego na nas w chwale. Sprawic, aby nasz lud
poczut sie niejako miedzy tymi dwoma u$ciskami - oto trudne, ale piekne zadanie
tego, ktory przepowiada Ewangelie .

,Czytania niedzielne zabrzmig w calym swoim blasku w sercu luduy, jesli naj-
pierw zabrzmialy tak w sercu pasterza“+.

Zagadnienia te powinny by¢ treécig formacji permanentnej prezbiterow i ewen-
tualnych ¢wiczen, ktore pomagaja w nabraniu pewnosci w trakcie wystapien pub-
licznych. Glosiciel homilii powinien przekona¢ sie, ze mowi ,z serca“ znacznie lepiej
niz wéwczas, gdy niewolniczo trzyma sie wydrukowanego tekstu homilii®.

3 Mankamenty zwigzane z zaangazowaniem wiernych swieckich

w wydarzenie homilii

[ wreszcie mankamentem w praktyce homilii w Polsce jest powierzanie jej gtos-
zenia niewlasciwym osobom. I nie chodzi tu o ocene wiekszej czy mniejszej poboz-
nosci, wyksztalcenia, zastug, popularnosci w swiecie. Zasadnicza kwestia jest zna-
mie udzielone w sakramencie $wiecen w stopniu diakonatu, prezbiteratu czy bis-
kupstwa.

3.1 Gloszenie homilii podczas Mszy sw. przez cztonkéw eklezjalnych

wspolnot niekatolickich

Zdarza sie, ze trzech biskupow celebruje Msze $w., a homilie wygtasza przed-
stawiciel wspolnoty protestanckiej. O istnieniu takiej praktyki mowit przed kil-
ku laty na falach Radia Watykanskiego abp Alfons Nossol, cztonek Papieskich
Komisji Mieszanych dla Dialogu Teologicznego pomiedzy Kosciotem katolickim

3 Franciszek, Evangelii gaudium, 143.

33 Franciszek, Evangelii gaudium, 144.

3+ Franciszek, Evangelii gaudium, 149.

35 Por. K. Untener, The Fundamental Mistakes of Preaching, ,New Theological Review” 14 (2001) nr
1,5.10 - 11; H. Stawiniski, W trosce o praktyke kaznodziejskq, ,Materiaty Homiletyczne” 198 (2002),
s. 6 — 23. Zagadnienie to zostato szczegotowo opracowane w publikacji: Sciggac czy nie sciggac?
O pomocach do homilii i kazan, red. M.K. Kubiak, W. Przyczyna, Poznan 2008.
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i prawostawnym oraz pomiedzy Ko$ciotem katolickim i luteraniskim: ,Nawet kard.
Joseph Ratzinger, jako prefekt Kongregacji Nauki Wiary, dziwit sie, gdy zdawali$my
sprawozdania, ze u nas nawet w trakcie Eucharystii kazanie w czasie Tygodnia Mod-
litw o Jednos¢, w Kosciele wyznaczonym przez Komisje i Polska Rade Ekumeniczng,
glosi przedstawiciel innego Ko$ciota. Zdziwienie moze by¢ pozytywne, wyrazaja-
ce podziw lub negatywne, wyrazajace zdumienie, jak mozna wpas¢ na taki pomy-
st. Kazdy, kto dobrze zna nauczanie Kosciota na temat homilii i liturgii musi sie
zdziwi¢, styszac taka wypowiedz arcybiskupa. Wedtug licznych dokumentow Kos-
ciofa, nie wolno powierza¢ gloszenia homilii przedstawicielom innych Kosciotéw
i wspolnot wyznaniowych niz katolickie”. Homilia jest bowiem integralng czescia
celebragji liturgicznej, a gloszone w niej stowo Boze posiada sprawczy charakteru
w dziataniu sakramentalnyms®.

Nic natomiast nie stoi na przeszkodzie, by przedstawicielom innych Ko$ciotow
i wspolnot wyznaniowych, z ktorymi Kosciot katolicki prowadzi dialog ekumenicz-
ny umozliwi¢ wygloszenie kazania podczas nabozenstwa ludu Bozego, majac zaws-
ze na uwadze duchowe dobro wiernych.

Podczas celebradji liturgicznych sprawowanych w innych Kosciotach i wspélno-
tach eklezjalnych katolicy moga uczestniczy¢ we wspdlnych modlitwach i gestach,
ajesli gospodarze im zaproponuj3, moga odczyta¢ dany tekst lub wygtosi¢ homilie.

3.2 Przemawianie podczas Mszy sw. przez katolikow niemajgcych

Swiecen

Nawet jesli zaprasza sie katolikow swieckich do wygloszenia swiadectwa, nalezy
ystarannie“ zachowywa¢ wskazania Instrukcji Redemptionis Sacramentum o tym, ze
,jesli zajdzie potrzeba, aby $wiecki przekazat wiernym zgromadzonym w koscie-
le jakies informacje albo swiadectwo o zyciu chrze$cijaniskim, nalezy to zasadnic-
70 przenies¢ poza celebracje Mszy Swietej. Z powaznych jednak przyczyn mozna
takie informacje lub $wiadectwa przekaza¢ po odméwieniu przez kaptana modlitwy
po Komunii. Praktyka ta nie moze sta¢ sie jednak zwyczajem. Co wiecej, te informac-
je i $wiadectwa w zadnym razie nie powinny posiada¢ takich cech, aby mogty by¢

««

kojarzone z homilia, ani by¢ powodem nie wygtoszenia homilii w ogole .

36 Rozpoczecie polskiego Tygodnia Modlitw o Jednos¢ Chrzescijan, http://radiovaticana.org/pol/Arti-
colo.asp?c=18088s, 18.01.2008, (aktualizacja 20.01.2008).

37 Por. Kodeks prawa kanonicznego, kan. 767 § 1; Kodeks kanonéw Kosciotéw Wschodnich (18.10.1990),
671, § 40; Papieska Rada do Spraw Jednosci Chrzescijan, Dyrektorium w sprawie realizacji zasad
i norm dotyczqcych ekumenizmu, nr 134; Ecclesia de mysterio, art. 3, § 21 § 4; H. Stawinski, Glosi-
ciel homilii wedlug wspélczesnych dokumentéw Kosciota, [w:] W Panu ztozylem nadziejq. Ksiega
pamigtkowa ku czci Biskupa Czestawa Lewandowskiego w 8o. rocznice urodzin, red. R. Andrzejew-
ski, A. Poninski, K. Rulka, L. Urbanski, Wioctawek 2002, s. 381 - 397.

38 Por. Benedykt XVI, Verbum Domini, 56.

3 Papieska Rada do Spraw Jednosci Chrzescijan, Dyrektorium w sprawie realizacji zasad i norm doty-
czqcych ekumenizmu, nr n8.

40 Papieska Rada do Spraw Jednosci Chrzescijan, Dyrektorium w sprawie realizacji zasad i norm doty-
czqgcych ekumenizmu, nr n8.

4 Kongregacja Kultu Bozego i Dyscypliny Sakramentéw, Instrukcja o tym, co nalezy zachowywaé,
a czego unikac w zwiazku z najswietsza Eucharystia, Redemptionis sacramentum, Poznan 2004, nr
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Ponadto nalezy pamietac, ze okreslone jest takze miejsce przemawiania $wiec-
kich w takich okolicznosciach. Jesli przewiduje sie przemowienie osob $wieckich
podczas Mszy Swietej, moga to zrobi¢ tylko poza prezbiterium, a nigdy z ambony,
a wlasciwym do tego momentem jest chwila przed rozestaniem. ,Jesli przed rozesta-
niem przemawia osoba swiecka, nalezy dla niej przygotowa¢ mikrofon poza prezbi-
terium. Przemowienia osob swieckich nie powinny by¢ wyglaszane z ambony*.

Wyjatek przewidziany zostat dla cztonkéw wspolnot Drogi Neokatechume-
nalnej. Wspdlnoty te otrzymaty od Stolicy Apostolskiej specjalne zezwolenia, ,aby
homilii, ktdra ze swej natury jest zarezerwowana dla kaptana badz diakona, mogty
towarzyszy¢ swiadectwa, ktore nie moga zosta¢ pomylone z homilig“s.

Podsumowujac kwestie angazowania $wieckich w wydarzenie gloszenia homi-
lii, warto przytoczy¢ uzasadnienie zawarte w Dyrektorium homiletycznym, ktore
odwotuje sie do natury homilii: , Liturgiczna natura homilii ze swej istoty wymaga,
by powierzac ja wylacznie osobom wyswieconym do przewodniczenia liturgii Kos-
ciofa“#. Oznacza to, ze niedopuszczalna jest podczas Mszy $w. praktyka powierzania
homilii wiernym niewyswieconym, w tym takze seminarzystom, studiujacym teolo-
gie, jeszcze niewyswieconym®.

Zakonczenie

Homilia jest wspaniatym owocem soborowej reformy liturgicznej. Jesli prakty-
kuje sie ja zgodnie z aktualng teologia, mozna oczekiwa¢ licznych owocow. Skoro
zas istnieje tak wiele mankamentéw w praktyce homilii, to znaczy, ze nalezy pogte-
bi¢ $wiadomos¢ liturgiczng i homiletyczng klerykéw i podejmowac te praktyczne
zagadnienia w permanentnej formacji prezbiterow.
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Abstract: Effectiveness of preaching the word of God depends largely on the preacher, his competence,
zeal and knowledge. The effectiveness in question is affected by the preacher's testimony of faith,
knowledge of the preached message and problems experienced by his listeners as well as ability to use
words. The paper discusses the issue of a ministry of the preacher of the word of God in a secularised
community. Consecutive parts of the reflection is devoted to reception of the preacher in a secularised
community, spirituality, faith and testimony of the preacher of the word of God. Also, attitudes required of
the preacher of the word of God as a leader of God's people and people’s friend in a secularised community
will be discussed. The last part concerns tasks of the preacher of the word of God and the impact of
secularisation on formation of preachers of the word of God.

Key words: Preacher. The word of God. Secularised community.

Effectiveness of preaching the word of God depends largely on the preacher,
his competence, zeal and knowledge. The effectiveness in question is affected by
the preacher’s testimony of faith, knowledge of the preached message and problems
experienced by his listeners as well as ability to use words. The contemporary theory
of preaching emphasises a Divine and human nature of preaching and calls to mind
the fact that effectiveness of a sermon is determined not only by operation of God's
grace. What is highly important is the human factor, that is, inter alia, features of
the preacher of the word of God. the preacher, as an active mediator between God
and people, is equipped by a set of skills that condition a process of preaching com-
munication*. One of the most important tasks of priests is to represent the dimen-
sion of the sacred in a deeply secularised society. This may be a starting point and
a prerequisite for an encounter with Jesus Christ. In the future both priests and lay
persons will have to take measures to efficiently reach those ,outside” and facilitate
a non-committal contact with the Church#.

This paper discusses the issue of a ministry of the preacher of the word of God
in a secularised community. Next parts of the reflection is devoted to reception of
the preacher in a secularised community, spirituality, faith and testimony of the pre-
acher of the word of God. Also, attitudes required of the preacher of the word of God

46 'W. Broniski, Kompetencja kaznodziejska w kontekscie wspétczesnosci, in: W stuzbie Bogu i ludziom.
Ksiega pamigtkowa poswiecona ks. prof. dr. hab. W. Glowie, edited by H. Stotwiniska, Lublin 2005,
p. 77

47 G. Greshake, By¢ kaptanem dzisiaj, Krakéw 2010, pp 374-375.
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as a leader of God's people and people’s friend in a secularised community will be
discussed. The last part concerns tasks of the preacher of the word of God and the
impact of secularisation on formation of preachers of the word of God.

1 Image of preachers in a secularised community.

Proclaiming the word of God is a part of priests’ activities that are often critici-
sed by a secularised community. Whoever wants to criticise priests ,,aims at this issue
hoping to score and will always be a bit right“®. Harsh criticism of preachers of the
word of God became a sign of a sort of political correctness. Generally terms such as
,preaching’, ,the preacher and preaching the word of God evoke rather anachronis-
tic and quite often negative associations®. Among secularised listeners of the word
of God there are not only those who do not ask essential questions concerning life
and faith and are not interested in dialogue with a believer. In this environment it
is possible to find people looking for answers to important life matters and interes-
ted in starting dialogue with believers. A task of every believer, especially a priest, is
a natural turn to people searching for truth who do not have the gift of faith, without
any exceptions. Such a priest knows well that in everyone there is yearning for the
Other>.

Life and ministry of a priest in the Catholic Church are often a subject of rese-
arch and reflection of various circles. ,The Catholic Church herself constantly makes
priesthood a subject of theoretical and practical reflection, her teaching and specia-
lised studies, from the teaching of the Apostles to the apostolic exhortation of John
Paul II entitled Pastores dabo vobis and current publications of research results of
specific theologians“. A priest is a subject of interest of not only circles expressing
appreciation and love, but also of those manifesting indifference, disdain and hate
toward him. For the future of the Church it is important to constantly search for
answers to the following questions: who is a contemporary priest, what are his tasks,
also in a secularised community, what is a priest's identity in a secularised commu-
nity?

A priest, recognising his own identity in God, feels the need to be close to God,
to talk with Him, to surrender to His protection and constantly shape himself in His
image and likeness>. Mission to the world, experience of contact with a secularised
community can not cause any changes in a priest’s identity. In the secularised world
filled with materialism, egoism and individualism a priest’s identity become a sign
of contradictions.

S

8 G. Siwek, Glosiciel stowa Bozego, in: Sztuka bycia ksiedzem, edited by J. Augustyn, Krakow 2010,
p-73.

49 G. Siwek, Osobowosc kaznodziei. Rozwazania nieobojetne, Krakow 2014, pp 174-175.

5o A. Cencini, Kaplan i dzisiejszy swiat. Od postchrzescijaristwa do prechrzescijaristwa, Krakow 2010,

p- 159.

st W. Stomka, Duchowo$¢ kaplariska, Lublin 1996, p. 9.

52 A. Cencini, Ksigdz zawsze cztowiekiem modlitwy? Pastores (2009) 3, pp 75-76.

3 Benedykt XVI, Oredzie na 47 Swiatowy Dzieri Modlitw o Powotania, L'Osservatore Romano (pol.)

31(2010), No. 3-4, pp 8-9.
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Implementation of a priestly vocation, a vocation to sainthood, requires
a authentic gift of oneself, a sacrifice. This calls many times for giving up personal
plans and reception of the cross of Christ in the form of misunderstanding and often
rejection, overcoming one's egoism and all forms of individualism>*. This is the atti-
tude especially required from a prist in a secularised community.

The preacher of the word of God, by the power of his ordination, becomes a ser-
vant of the word of God and his brothers. Subjected to God, he becomes available to
listeners, mainly through testifying to the Good News by his own life. A priest - the
preacher of the word of God is called to serve people in the work of salvation. The
most important signs of a priest’s identification with the mission of preaching the
word of God are as follows: ,desire to lead people to communion of love with God,
zeal in preaching the Gospel and readiness to suffer for the word of God“.

2 Spirituality of the preacher

The fifth chapter of apostolic exhortation Evangelii Gaudium pope Francis
entitled ,Spirit-filled evangelizers®. In twenty five consecutive points (Evangelii Gau-
dium 259-283) he shows spirituality of preachers of the word of God°. Such persons
should be people of prayer, for ,without prolonged moments of adoration, of prayer-
ful encounter with the Word, our work easily becomes meaningless; we lose energy
as a result of weariness and dificulties, and our fervour dies out“ (Evangelii Gaudium
262).

Spirituality of preachers of the word of God is characterised by openness to the
working of the Holy Spirit (Evangelii Gaudium 259). Only then the Holy Spirit will
operate in the preacher of the Gospel and ,,place on his lips the words which he could
not find himself (Evangelii Gaudium 151). Preachers of the word of God are required
tobe in communion with the word of God, to linger over its pages and read it not only
with the mind but also with the heart (Evangelii Gaudium 264). the preacher’s mind
and heart need to be pervaded by meditation the allows to taste the redemptive role
of the word of God in life (Evangelii Gaudium 264).

A contemporary preacher of the word of God should love people. It is through
the preacher that God gets closer to His people. It is God himself who, through the
preacher, desires to get closer to Hi people. ,He takes us from the midst of his peo-
ple and he sends us to his people; without this sense of belonging we cannot under-
stand our deepest identity". (Evangelii Gaudium 268). A manifestation of the love
of people is also the prayer for listeners, for recipients of the preached word, for the
evangelised. When evangelizers rise from prayer, their hearts are more open; freed of
self-absorption, they are desirous of doing good and sharing their lives with others

s+ J. Kicinski, Ascetyczny wymiar duchowosci kaptanskiej, , Perspectiva. Legnickie Studia Teologicz-
no-Historyczne” 9/1(2010), p. 38.

55 S. Dyk, Kaznodziejstwo - misja, ktora wyplywa z kaplariskiej tozsamosci, ,Studia Pastoralne”
6(2010), p. 8o.

56 L. Szewczyk, Gloszenie stowa Bozego w srodowisku zsekularyzowanym wedtug Evangelii Gaudium,
in: Kazatelskd cinnost ako integrdlna stcast novej evanjelizdcie I, edited by L. Petrik, Presov 2014,
PP 34-53-



STUDIE | TEOLOGIA

(Evangelii Gaudium 282)5. Pope Benedict XVI in Verbum Domini observes: ,For this
reason preachers need to be in close and constant contact with the sacred text; they
should prepare for the homily by meditation and prayer, so as to preach with convic-
tion and passion (...). He is undoubtedly barren who preaches outwardly the word of
God without hearing it inwardly“ (Verbum Domini 59). Nowadays the preacher’s spi-
rituality seems to be underestimated. Meanwhile, one of the sources of the contem-
porary crisis of preaching is neglecting spiritual formation of preachers. The pre-
-counciliar homiletics emphasised the need of faith, love of God and neighbour, pio-
usness, chastity, humility, sanctity of the preacher’s life and his apostolic zeal. Today
the emphasis is on the following dimensions of the preacher's spirituality: bearing
witness to Christ, being a servant of the Word and others. Currently the preacher of
the word of God is required to receive thorough spiritual formation based on persis-
tence in the Word, tightening the bonds with Jesus Christ and openness to the wor-
king of the Holy Spirits®. A contemporary preacher should be a spiritually competent
man of prayer. Prayer and a personal relationship with Christ makes his life adjusted
to life of Jesus>. Undoubtedly this shift of emphasis in the preacher‘s attitude and spi-
rituality was provoked by a growing secularised community.

3 Faith of the preacher of the word of God

Effectiveness of preaching the word of God depends first and most of all of
Christ himself, who acts in His Church by the power of the Holy Spirit. ,Ministry of
the word in the Church, to be the work of God, must be the word of God, i.e. to rema-
in as close as it is possible to the revealed word of God written down in the Scriptu-
res“®. Proclamation of the word of God is a collaborative work of God and man. It is
a dialogue of God with man a basis of which is faith of the preacher, that is decisive
for effectiveness of his preaching. Witness of faith of the preacher to a large extent
is decisive for reception of the message of salvation. This will take place when the
preacher himself receives the Good News of salvation with faith and confirms it by
his life®.

Effective preaching the word of God is possible when a priest himself lives the
word of God. Therefore the first task of the preacher is a constant concern for growth
of his faith. The first ,work to be done by a priest is to be a believer and to become
a believer over and over again. For faith does not simply exist just by itself - one has
to live it. It leads us to the conversation with God that involves both listening and
speaking. Faith and prayer are mutually inseparable“=.

¥

7 G. Siwek, Duchowos¢ glosicieli Ewangelii, ,Roczniki Teologiczne” 61/12(2014) pp 92-97.

8 A. Kalbarczyk, W komunii ze stowem. Duchowos¢ kaznodziei, in: lustitiam in caritate. Opuscula
Georgio Troska septuagenario dedicata, edited by D. Bryl,lf. Lenort, Poznan 2012, pp 205-211.

59 W. Turowski, Jaki powinien by¢ kaznodzieja XXI wieku?, ~ Studia Teologiczne - Biatystok - Drohi-
czyn - bomza” 26(2008), pp 357-360.

60 . Kue, Krotki traktat o teologii komunikacji, Leszno kolo Blonia 1997, p. 198.

6 H. Simon, Odpowiedzialnos¢ kaznodziei za gloszone stowo Boze, ,Homo Dei” 47(1978), No. 3,
p. 178.

62 ]. Ratzinger, Nowa piesti dla Pana, Krakéw 1999, p. 77.
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A priest’s faith bears specific fruits for his pastoral ministry. Fruits of a priest's
faith are as follows: fuller perception of his tasks and life mission, recognising nei-
ghbours and looking at them through ,God’s eyes®, creative attitude, sense of res-
ponsibility, especially for those to whom a priest is sent, anticipation of effects of his
actions, self-reliance combined with civil courage, ability to cooperate with others,
and, which is extremely important in a secularised community: ability to initiate
dialogue with others, including those critical about religion and the Church. Procla-
iming the word of God in a secularised community requires of preachers robust the-
ological sense, doctrinal integrity, intellectual honesty, faithful presentation the
deposit of the faith and a full awareness of participation in the prophetic function
of Christ®.

4 The witness of life of the preacher

According to pope Paul VI ,the signs of the times“ either tacitly or aloud - but
always forcefully - ask us: Do you really believe what you are proclaiming? Do you
live what you believe? Do you really preach what you live? The witness of life has
become more than ever an essential condition for real effectiveness in preaching.
Precisely because of this we are, to a certain extent, responsible for the progress
of the Gospel that we proclaim“ (Evangelii Nuntiandi 75). the preacher may be an
authentic witness to faith and the preached word of God thanks to the Holy Spirit.
the contemporary world needs a reliable witness of persons able to open the hearts
and the minds of people to the desire of God. The apostolic exhortation Verbum
Domini the witness given by lives is recognised as an important means of evangeli-
sation. A special task in this respect belongs to priests who ,in accordance with their
specific mission, are the first to be called to live a life completely at the service of the
word, to proclaim the Gospel, to celebrate the sacraments and to form the faithful in
the authentic knowledge of Scripture” (Verbum Domini 94).

Proclamation of the Gospel is closely related to bearing witness®. Authentic
Christian witness lead to Jesus and may become a theme of faith. The major objec-
tive of bearing witness is to show Jesus and His work of salvation. Consequently it is
supposed to lead to a personal relationship between Jesus and a person accepting the
witness. A witness of the Risen Jesus conveys not only the supernatural values, but
most of all his personal relationship with Christ. Witness of life of a priest should be
a invitation to faith for those who meet him and to whom he is sent. If the preached
word is to have the power to convince listeners, the preacher has to regard the pre-
ached message as his own and live by it. Witness of the preacher manifests itself in
internal involvement and commitment. Emotional involvement of the preacher can
evoke similar emotions among listeners®.

6 D. Kwiatkowski, Prezbiter szafarzem sakramentdw i gtosicielem stowa Bozego w wybranych posobo-
rowych dokumentach kosciola, ,Liturgia Sacra” 20/2(2014), p. 359.

64 G. Siwek, Kaznodzieja jako $wiadek, in: Stuga Stowa, edited by W. Przyczyna, Krakow 1997, p. 84.

65 ]. Niestepski, Homilista i homilia w $wietle wspétczesnej teorii przepowiadania stowa Bozego, ,Stu-
dia Teologiczne - Biatystok - Drohiczyn - Eomza” 23(2005), p. 226.
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the preacher should not only be someone who preaches, but someone who
becomes a model living by the word of God. Identification of a priest with his minis-
try and the preached message is particularly important in the secularised world®.
A condition of being a witness of Jesus is the need to get to know him. , A witness
must first of all besomeone, before he does something. He must be a friend of Jesus
Christ and share not just second-hand convictions. He must be a real witness“.

Only an internally strong preacher can be a reliable witness of Jesus Christ in
the secularised world. What counts is a living relationship with God and the entrus-
ted faithful. Deep relationship with the entrusted faithful manifests itself in dialo-
gue and initiation of shared activities both in general ministry and individual and
direct encounters®. Proclaiming the message of God, without a personal conviction
and authentic witness is meaningless and may become a sort of acting art, ,,or even
worse, Pharisees pretending, cynical jugglery of words“®. Someone talking about
God should be perceived as the one who decides to preach following his own inter-
nal impulse. A contemporary preacher gets a clear message: ,You may become an
authority through the witness of your life". This is an important incentive for the pre-
acher in a secularised community to become more and more authentic and involved,
to exhibit real, not pretended, concern for the entrusted faithful™.

Therefore all the anthropological factors of effectiveness of the word of God
can be reduced to the two major ones: competent knowledge and sanctity of the
preacher. ,Well prepared preacher of the word of God should at the same time be an
uthentic witness of Christ‘”.

5 Guide of the people of God and a friend of man

the preacher of the word of God, called and sent by the Church, should be
a faithful servant of God and His word and a servant of man in need of salvation.
Catechism of the Catholic Church defines the ordained minister as Christ himself
who is present to his Church as Head of his Body, Shepherd of his flock, Teacher of
Truth (Catechism of Catholic Church 1548). A priest acts, as a legitimate leader,who is
not the hired man, but the shepherd who lays down his life for the sheep (John 10.11).
A priest, as a leader of the faithful entrusted to him, by preaching the word of God
prepare them for a continuous discovering God's presence in their lives. Therefore
leadership for the faithful is of kerigmatic character, for it regards proclamation of
the message of salvation™. Leadership of the community of the faithful is possible,

66 R. Pindel, Kaplan. Pasjonat i specjalista od kontaktu z Bogiem, Krakow 2010, p. 77.

67 ]. Ratzinger, Glosiciele stowa Bozego i studzy waszej radosci. Teologia i duchowos¢ sakramentu swie-
cen, Lublin 2012, p. 470.

68 W. Przygoda, Rola swiadectwa w zyciu i postudze duszpasterzy w swietle nauczania Benedykta XVI,
Verbum Vitae 27 (2015) pp 269-270.

69 P. Ogorek, W poszukiwaniu istoty stalej formacji kaplariskiej, ,Studia Gdanskie” 23(2008), p. 306.

7 A. Rybicki, Sekularyzm przyczyng nowej religijnosci. Implikacje homiletyczne, ,Przeglad Homile-

tyczny” 16 (2012), p. 160.

J. Twardy, Skutecznosé gloszenia stowa Bozego, ,Anamnesis” 10,2(2004), p. 105.

A. Sielepin, Kaplan przewodnikiem ludu Bozego, “Studia Pastoralne” 6(2010), pp 60-63.
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when a priest rejects his own self-interest, focuses on spiritual needs of the entrusted
faithful and exercises deep spiritual fatherhood?.

Proclaiming the word of God is preaching the Good News about Jesus Christ,
Lord and Saviour and ,speaking in broader terms, about God's revelation in the con-
text of existential problems of man. Preaching the word of God is rooted in the Bible
and observation of the world contemporary man creates and lives in. It should be
faithful to God and man. Faithfulness to Christ must always be faithfulness to man
and only renewed Christian life may contribute its own characteristics to the rela-
tionship with the contemporary world?.

the preacher of the word of God in a secularised community should exhibit
a peculiar, full of love, relation of friendship with man. Pastoral care, if it wishes to b
embedded in realities of the contemporary life, has to be addressed to contempora-
ry man, his needs and religious and moral expectations. It has to take into account
not only historical roots, but also basic conditions of human life and be based on
knowledge of these conditions. Pastoral care should look for adequate methods and
forms to reach contemporary men.

Modern times require ,the ministry of the word full of passion, comprehensi-
ve and well motivated, of clear theological, spiritual, liturgical and moral content,
taking into account specific needs of persons we wish to reach7. The word of eccle-
sial preaching is adressed to specific listeners. the preacher should by a faithful ser-
vant of God and man in need of salvation. Contact of the preacher with the faithful
is effective when it is authentic and active?.

the preacher in a secularised world should be characterised by existential open-
ness and ability to refer to realities of the world of his listeners. the preacher should
learn about human problems and interpret them in the light of the word of God.
A task of the preacher is to promote the experience of ,domestication of the Gospel
among dwelling places®. Therefore he should be opened to real problems of people,
skilfully accept and distinguish specific questions of individual persons?. the prea-
cher’s ignorance, that is culpable lack of required knowledge about man, leads ine-
vitably to failure and does not allow forapplication of ways of preaching adequate for
a level and needs of contemporary listeners.

If the preacher wants to be a friend of man and establish with him proper com-
munication he should be able to , listen” carefully. To begin with it should be an abi-
lity of ,informative listening* (getting to know listeners), followed by ,critical liste-
ning“ (precise determination of the way the message preached will be related to the

7 G. Wach, Prawdziwy obraz kaptana, ,Polonia Christiana’, (2010) No. 16, p. 53.

7 L. Szewczyk, Odnowa przepowiadania stowa Bozego w (archi)diecezji katowickiej po Soborze Waty-
kariskim II. Studium homiletyczne, Katowice 2009, p. 34

75 M. Piacenza, Ksieza w epoce nowoczesnosci, Krakow 2013, pp 192-193.

76 Kongregacja ds. Duchowienstwa. Kaplan gtosiciel stowa, szafarz sakramentéw i przewodnik wspol-
noty w drodze do trzeciego tysigclecia chrzescijaristwa (1999 r.) No. 2,2.

77 W. Bronski, Komunikowanie si¢ prezbitera z wiernymi w duszpasterstwie parafialnym, , Perspecti-
va. Legnickie Studia Teologiczno-Historyczne” 8/2(2009), s. 23.

78 K. Pottorak., Nowa parafia w zmienigjqcym sig swiecie, in: W trosce o teologie pastoralna i duszpa-
sterstwo, edited by W. Smiegiel, M. Fijatkowski, Lublin 2013, pp 325-327.
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current situation of listeners) and ,,empathic listening” (noticing listeners’ reactions
and responding to them). the preacher of the word of God should be aware of quality
of his listening“and should not be merely a selective , listener. This is the case when
he listens selectively only to what is important to him and what he is interested in.
He is not focused on reception of all signals, especially those coming from sceptical
listeners™.

6 Tasks of the preacher of the word of God in a secularised community

The aim of life of every priest is to proclaim the Gospel to the world and a priest
should most of all be a minister of the word of God and is sent forth to proclaim the
Good News to all (Pastores dabo vobis 15, 26). For it is proclamation of the word of
God that gives birth to faith (Romans 10. 14-17). Constant social and cultural changes
of the contemporary world, including the secularisation process, set new tasks for
preachers of the word of God. It is necessary to bring the original zeal and apostolic
eagerness to preaching the word of God (Novo Millennio Ineunte 40). A contempo-
rary Christian preacher of the word of God - according to Carlo Maria Martini - sho-
uld have four fundamental attitudes: certainty, balance, zeal and heart®.

An attitude of the preacher of the word of God should contribute to ,assent of
the heart by its nearness, love and witness* (Evangelii Gaudium 42). Preaching in
a secularised community the preacher should constantly ,grow in his own under-
standing of the Gospel and in discerning the paths of the Spirit, and so he always
does what good he can, even if in the process, his shoes get soiled by the mud of the
street”. (Evangelii Gaudium 45). the preacher of the word of God should be charac-
terised by the following attitudes: ,approachability, readiness for dialogue, patience,
awarmth and welcome which is non-judgmental” (Evangelii Gaudium 165).

Preaching the word of God in a secularised community should start with evo-
king the yearning for God. It is done through reaching out to the deepest layers of
human spirit and naming human questions, anxieties and hungers. Also in a secu-
larised environment , there is waiting for Christ, in which one can find the meaning
of one’s life and fulfilment of the deepest desires'. Awakening faith is about asking
clever questions that should be evoked in a listener, not about giving ready-made
answers. ,Faith composed of ready-made answers to non-existent questions would
be useless. In this sense and in this context the preacher of the Gospel is above all
the one who asks questions, raises people's expectations, causes anxiety and a sen-
se of radical dissatisfaction...®. The task of the preacher, especially in a secularised
community among the so-called Sunday Catholics, is to evoke a desire for Christ,
hunger for God.

Benedict XVI urges contemporary preachers of the word of God: ,This is pre-
cisely what we may offer to everyone: to identify oneself with the Church more and

79 C. Biscontin, Kwalifikacje kaznodziei, ,Przeglad Homiletyczny” 8(2004), p. 12.

80 C. M. Martini, Kaptan wobec stowa Bozego, Krakéw 1996, p. 30.

8 S. Dyk, Ewangelizacyjny charakter przepowiadania stowa Bozego, ,Przeglad Homiletyczny”
5-6(2001/2002), p. 30.

8 A. Cencini, Kaptan i dzisiejszy..., pp 138-139.
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more, and most of all to renew this basic act of trust in the faith of the Church, to
join a pilgrimage of faith and to receive in this way the light of faith®. Contempora-
ry preaching the word of God is exposed to conforming to the spirit of our time and
flattering listeners. In order to achieve this aim sometimes the most radical require-
ments of the Gospel are omitted. In any community, also a secularised one, the prea-
cher should remain faithful to the Gospel and its interpretation within the tradition
of the Church®. Otherwise the preacher does not proclaim Christ, does not preach
in the name of the Church, but proclaims himself.

From a contemprary preacher of the word of God one should expect knowled-
ge of the teaching of the Church related to the mysteries of faith and the rules of
Christian life. A competent preacher of the word of God is nowadays required to
know the Scriptures and the official documents of the Church, especially ,,the norm
of the teaching of the faith which, according to John Paul II, is the Catechism of the
Catholic Church.®.

A contemporary, brave preaching of the word of God, apart from proclaiming
the kerygma, should point at phenomena that may lead to weakening or losing faith
or even atheism. In the contemporary times what is indispensable is courage and
maturity of faith that manifest themselves in in the attitude of gentleness, which
may prove to be far more effective method of evangelisation through readiness to
defend and justify the possessed hope (1 P 3.15-16). In a secularised environment
it is necessary to have courage that allows for defending the integral teaching f the
Church without fundamentalism. The preacher can not preach a diluted version of
Christianity or to follow fashionable theories. A courageous preaching of the word
of God sometimes requires confrontation with the world hostile to faith. However,
authentic defence of faith is all about evangelisation attitude, that is reaching out
with the Good News about Jesus Christ and fulfilling the command of Christ: I The-
refore go and make disciples of all nations, baptizing them in the name of the Father
and of the Son and of the Holy Spirit“ (Matthew 28. 19)%. Preaching in a secularised
community the preacher should not fear that he will not cope with a difficult task of
proclaiming the word in a community that is distant from God. The contemporary
minister, the preacher, should be aware, that most probably the times of ,catching
with huge nests“ are over and now we have the time of , catching with a fishing rod“®”.
Therefore in the contemporary preaching one should also take into account those
who are not interested in the word and do not listen to the preacher. The preacher
should, however, hope that ,the grains® of the Gospel are ready to sprout regardless
his intense efforts. This, however, requires both individual preachers and the entire

&

Benedykt XVI, Z wielkq mifosciq do Chrystusa i Kosciota, ,L'Osservatore Romano” (pol.) 26(2005),
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84  G. Siwek, Osobowos¢ kaznodziei..., pp 97-98.

8 W. Lechowicz, Przepowiadajqcy stowo Boze: namaszczony i postany w Duchu Swietym, ,Curren-
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Church to exchange the pastoral ministry of the already converted for the pastoral
ministry of conversion®.

7 Impact of secularisation of the formation of the preacher of the word

of God

Formation of the future preacher of the word of God, apart from a systema-
tic acquisition of preaching skills, requires adequately shaped attitude of love that
should initiate appropriate pastoral actions, including preaching activities aimed at
both the faithful and people from outside the community of the faithful. For the for-
mation is vital also ,,in view of those to whom the mission is addressed“ (PDV 43)%.
What is also important for relevant preaching formation is the ability to answer the
needs of the contemporary world, to build successful relations with others based
on maturely understood tolerance and respect of the rights of others. Lack of these
abilities may obstruct dialogue with others and strengthen the attitude of isolation
towards others.

Quality of formation of the future preachers of the word of God has a direct im
pact on the level and effectiveness of preaching. Acquisition of thorough philosophi-
cal and theological knowledge, knowledge of psychology and rhetoric and proper
spiritual development is the basis of formation of preachers - prophets®.

Contemporary priests should have a comprehensive and based on the truth
knowledge. The knowledge in question is a result of a systematic training of the
mind. Knowledge of the doctrine of the Church resulting from studying the Scrip-
tures as a whole as well as studying theology is important. It is essential for the con-
temporary preacher of the word of God not to confine himself to things that seem to
be useful in his pastoral practice, but to open his mind to general truths and general
rules®. Solid doctrinal formation permits the preacher to settle concepts and opi-
nions the contemporary minister may come across with, to assess their value and
significance and consequently lead the faithful on the way of clearly formulated
truth®. A permanent formation of the preachers of the word of God should con-
tribute to an open dialogue with people of good will and to a cooperation with lay
persons. The preachers of the word of God can not ,lock themselves in strongholds
of their parish houses, vicarages, secluded studies, circles of close friends, a beloved
library and a record collection .

88 P. M. Zulehner, Heirat - Geburt - Tod. Eine Pastoral zu den Lebenswenden, Wien-Freiburg-Basel
1987, p. 27.

89 T.Pawlak, Formacja ludzka kandydatéw do kaplaristwa wedtug ,Zasad formacji kaptariskiej w Pol-
sce” 21999 roku i uchwat II Polskiego Synodu Plenarnego, ,,Kosciot i prawo” 3,1 (2014), p. 14.

90 J. Nowak, Kaznodzieja - semperfidelis?, “Przeglad Pastoralno-Homiletyczny” 4 (2000), pp 59-78.

9 Benedykt XVI, Przeméwienie do wspélnoty akademickiej Papieskiego Instytutu Biblijnego, ,L'Osse-
rvatore Romano” (pol.), 31(2010), No. 2, p. 24.
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Formation of the preacher allows to respond to spiritual needs of the faithful,
since ,despite widespread secularization, there is a widespread demand for spiritua-
lity“ (Novo Millennio Ineunte 33). In the contemporary preaching the word of God,
also in a secularised community, it is important that ,we resume our normal path,
but knowing that stressing holiness remains more than ever an urgent pastoral task”.
(NMI 30). This calls for covering issues of spiritual life and theology of spirituality
in a permanent formation of preachers. ,Most of all it is worthwhile to focus on the
issue of holiness, if preaching is meant to evoke living faith (see: Romans 10. 17)“%.

,What is essential, however, is that the preacher makes the Word of God cen-
tral to his own spiritual life, that he knows his people well, that he be reflective on
the events of the times, that he continually seeks to develop the skills that help him
preach effectively and above all, that in his spiritual poverty, he invites in faith the
Holy Spirit as the principal agent that makes the hearts of the faithful amenable to
the divine mysteries. (Homiletic Directory 3).
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Cast kazne gréckokatolickeho kiaza Alexandra Duchnovica
na Nedelu o Tomasovi

LUBOMIR PETRIK
Presovskd univerzita v Presove
Gréckokatolicka teologickd fakulta

Abstract: The author in the contribution The part of sermon of Greek Catholic church priest Alexander
Duchnovi¢ on the Thomas Sunday offers view on the one Duchnovi¢’s sermon. He shows preaching,
respectively homiletic analysis of this sermon. He also offers view on content and formal site of text and
he introduces the text in translation in Slovak language. In the context of theme which examined text
deals with, he introduces also the degrees of faith and view on the Church.

Key words: Alexander Duchnovic. Sermon. Homily. Preaching. Homiletics. 19th century. Greek Catholic
church. Faith. Church.

Uvod

V teologickej revue Theologos sme uz skor zacali predstavovat kazne gréckoka-
tolickeho knaza Alexandra Duchnovica, jednej z najvyraznejsich osobnosti Grécko-
katolickej cirkvi na naSom tizemi.' Ako prva bola predstavena kazen pri posviacke
chrdmu pod nazvom Cirkevné slovo vo chvili posviacky nového chramu.

V tejto $tudii sa budeme zaoberat ¢astou jeho kazne - pretoze nemame k dis-
pozicii celt kaze - na Nedelu o Tomasovi (Tomé$ovu nedelu).? To, ze ide iba o ¢ast
kazne predpokladame na zdklade toho, Ze je to oproti dal$im kaznam velmi krat-
ky text a tiez preto, Ze v iom chybaju oslovenia, nejaké odseky, tvod, zaver a pod.
Dokonca mozno ide iba o nejakd anotdciu k pripravovanej kdzni, alebo naopak
o dodato¢ny zapis hlavnych myslienok z kazne. Trosku mettca je sice veta ku koncu
prvého odstavca: ,A neddvno sme poculi evanjelium, Ze blahoslaveni st ti, ¢o nevi-
deli, a uverili (porov. Jn 20, 29). Mozno ju vSak chdpat aj tak, ze bola prednesena
kratko po evanjeliu z Tomasovej nedele, a preto je pouzité slovo neddvno - v zmysle
pred chvilou. Ide teda pravdepodobne o text k Tomasovej nedeli, teda k Druhej nede-
li po Pasche, ktorej hovorime aj Nedela Antipaschy.

1 Porov. PETRIK, L.: Kazatelskd ¢innost gréckokatolickeho kriaza Alexandra Duchnovica. In: Theolo-
gos. Teologickd revue. Presov : PreSovska univerzita v PreSove Gréckokatolicka teologicka fakulta,
2015, 10€. 17, €. 2, S. 146 — 166.

> Tieto kdzne (4 kdzne) a prihovory (2 prihovory) mi osobne poskytla doc. Helena Rudlovéakova.
Porov. RUDLOVCAKOVA, H. - SAK, J.: Alexander Duchnovi¢. Spisy v $tyroch zvizkoch. Zvazok IV.
Presov : rukopis. In: Osobny archiv doc. H. Rudlovédkovej.
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Vyraz Antipascha neznamena nejaku negativnu jazykovt konotaciu, Ze by islo
o slavenie, ktoré by bolo (namierené) proti Pasche, ale naopak o pozitivnu, Ze ide
o slavenie oproti, v tstrety Pasche, teda ide akoby o zrkadlovy obraz Paschy. Zname-
na to Na mieste Paschy. Po¢ntic Kristovym vzkriesenim sa krestania uz 2000 rokov
stretavaju kazdu nedelu akoby na mieste Paschy, znova slaviac spomienku a spri-
tomnenie paschalneho tajomstva. Je to celkom jasne uvedené aj v evanjeliu tejto
nedele, kde sa uvadza, ako zmftvychvstaly Jezi§ prisiel medzi ucenikov vecer v deni
vzkriesenia - priamo na Velkono¢nt nedelu. A Jan vzapati pokracuje tym, Ze podob-
ne Jezi§ prisiel na to isté miesto - na miesto slavenia Paschy - opat o osem dni. Uce-
nici st opat na mieste slavenia Paschy (Antipascha) a opat sldvia stretnutie so vzkrie-
senym Kristom. Zo Skutkov apo$tolov sa dozvedame o tom, Ze krestania pokracuju
v tychto pravidelnych stretnutiach so Vzkriesenym (v prenesenom vyzname slova:
na mieste Paschy) aj po nanebovsttpeni, a to az do dne$nych dni, ba do skonce-
nia sveta. Sposob Kristovej fyzickej pritomnosti je uz v ohlasovanom Bozom slove
- v kerygme - a v Eucharistii. Tento spdsob stretavania sa s Kristom vzdy v nedelu -
den Pdna, den vzkriesenia, si odovzdavame uz dve tisicrocia.3

JVytrvalo sa zacastiiovali na uceni apostolov a na bratskom spolocenstve,
na lamani chleba a na modlitbach. Vetkych sa zmociiovala bazen; prostrednictvom
apostolov sa dialo mnozstvo divov a znameni. VSetci, ¢o uverili, boli pospolu a vSetko
mali spolo¢né. Predavali pozemky a majetky a rozdelovali ich vSetkym, podla toho,
ako kto potreboval. Deri ¢o deii svorne zotrvavali v chrame, po domoch lamali chlieb
a s radostou a tiprimnym srdcom pozivali pokrm* (Sk 2, 42 - 46).

Evanjelium na Nedel'u o Tomdsovi Jn 20,19 - 31

Vecer v ten isty prvy defi v tyzdni, ked boli ucenici zo strachu pred Zidmi
zhromazdeni za zatvorenymi dverami, prisiel Jezis, stal si doprostred a povedal im:
,Pokoj vam!“ Ako to povedal, ukazal im ruky a bok. Uc¢enici sa zaradovali, ked videli
Pana. A znova im povedal: ,,Pokoj vam! Ako miia poslal Otec, aj ja posielam vas.“ Ked
to povedal, dychol na nich a hovoril im: ,Prijmite Ducha Svatého. Komu odpusti-
te hriechy, budi mu odpustené, komu ich zadrzite, budd zadrzané.“ Tomas, jeden
z Dvanastich, nazyvany Didymus, nebol s nimi, ked prisiel Jezi$. Ostatni u¢enici mu
hovorili: ,Videli sme Pana.“ Ale on im povedal: , Ak neuvidim na jeho rukach stopy
po klincoch a nevlozim svoj prst do ran po klincoch a nevlozim svoju ruku do jeho
boku, neuverim.“ O osem dni boli jeho ucenici zasa vnutri a Tomas bol s nimi. Pri-
siel Jezis, hoci dvere boli zatvorené, stal si doprostred a povedal: ,,Pokoj vam!“ Potom
povedal Tomasovi: ,VloZ sem prst a pozri moje ruky! Vystri ruku a vloz ju do méjho
boku! A nebud neveriaci, ale veriaci!“ Toma$ mu odpovedal: ,Pan mdj a Boh mgj!
Jezi$ mu povedal: ,Uveril si, pretoze si ma videl. Blahoslaveni ti, ¢o nevideli, a uveri-
1i.“ Jezi$ urobil pred ocami svojich ucenikov este mnoho inych znameni, ktoré nie st
zapisané v tejto knihe. Ale toto je napisané, aby ste verili, Ze Jezis je Mesias, Bozi Syn,
a aby ste vierou mali Zivot v jeho mene.”

3 Porov. MOZIESIK, J.: Antipascha. 02A-VN-Velkono¢nd nedela.
http://moziesik blogspot.sk/2014/04/antipascha.html (15.06.2017).
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Cast kazne na Nedel'u o Tomasovi (Jn 20, 27)*

Na Nedelu Tomésovu

Nebud neveriaci, ale veriaci (Jn 20, 27b)

Ako telo bez jedla nemoze Zit, tak je aj rozumna dusa bez viery prazdna, neschop-
na zivota. Ak ¢lovek nechce uverit pravdam, ktoré stt nam zjavené Bohom, uz ¢oskoro
tym samym upada a v temnej slepote uznava za najistejsiu pravdu prazdne bajky. Uz
sama prirodzenost nam ukazuje, Ze vieru kazdy potrebuje a Ze rozumny ¢lovek bez nej
nemdze byt spaseny. K tomu, aby sme verili, ze Boh - nekone¢na premudrost a ve¢na
pravda - sa zjavil, nds Boh ani nenuti, ani sa tomu nemdzeme protivit. Viera je vsak
aj tak prva a najhlavnejsia sluzba Bohu. Ak uverime (sa ddme osvietit), Ze Boh naozaj
existuje, a ze ako Stvoritel sa zjavil prvému ¢lovekovi, podobne tomuto méjmu uva-
zovaniu udi aj apostol: ,Bez viery je totiz nemozné pacit sa Bohu“ (Hebr 11, 6). Tak uci
aj Spasitel: ,Kto v neho veri, nie je sudeny. Ale kto neveri, uZ je odsudeny* (Jn 3, 18).
A nedavno sme poculi evanjelium, Ze blahoslaveni st ti, ¢o nevideli, a uverili (porov. Jn
20, 29). TakzZe kazdy ¢lovek je povinny verit vSetko, ¢o Boh ozndmil.

Ale akym spdsobom mozeme neomylne poznat, ¢o Boh oznamil? Vidite, Ze
na tomto svete existuje mnohoraké uctievanie Boha, aké mnohé a rozli¢né nabo-
zenstva, hoci vacsina stavia svoje presvedcenie na nasom Svitom pisme, teda nase
Pismo uznavaju ako svaté! Niekto prizndva tomuto Pismu nejaké pravdivé miesto,
a takto ho aj interpretuje, ale druhd polovica sa smeje, zosmiesnuje toto Pismo. Nie-
kto ho poklada za pravdy, iny za nepravdy, falo$ a bajku, jeden za pravdiva premud-
rost, iny to poklada za klamstvo a drZi sa toho. Teda: ktora je tu cesta?

Kazdy moze byt spaseny iba prostrednictvom viery, kto vyznava pravu vieru.
Je to velka vec - ce mym 5 cydumu, Ho, o - ewe u ocyxcdamu nosure ecm. — Die-
lo spasy muikarowaroweecs! Také nech je aj vase vnimanie, pretoZe ja som si naozaj
isty a chcem vam to povedat, Ze pravoslavnas cirkev tak ako pravdivo veri aj pravdivo
interpretuje (vyklada, vysvetluje) Svdté pismo, a preto budte verni tejto Cirkvi, nie
neverni, pretoZe je v uceni neomylna, preto je ¢lovek bez pochybnosti povinny ho
prijat. Jedine nasa Cirkev, ktord je vSeobecna, ktord od ¢ias Pana Jezisa Krista, od ¢ias
svatych apostolov doteraz stoji neotrasitelnd a podla prisltibenia Spasitela bude trvat
na ve¢né veky. Tato jedind Cirkev mala od pociatku od Spasitela svojich pastierov,
ucitelov, a preto ako jedind obsahuje ucenie Spasitela a spravny vyklad Svatého pis-
ma a zaiste od svatych apostolov az do nasich ¢ias mohla ochranit, mohla zachovat
tento obsah. Tato Cirkev sa vzdy upenlivo starala, aby pravdivé ucenie Svitého pisma,

4 Ide ovolny preklad kdzne, ktory urobil autor tohto prispevku. Aj ked je prekladom do slovenského
jazyka text kazne trochu upraveny, predsa sme sa snazili ¢o najviac ponechat povodny spdsob vyja-
drovania a vetnej skladby, ¢o méZe na niektorych miestach posobit na slovenského citatela trochu
rusivo a kostrbato. V niektorych pripadoch sme z jednej dlhej vety urobili dve, pripadne tri vety.
Niekde nechdvame v zatvorkach aj iny vhodny vyraz, lebo nemame istotu ako to slovo v tomto kon-
texte myslel kazatel. Na niektorych miestach nechdvame vyraz azbukou v origindli, pretoze ndm
nie je tiplne znamy jeho vyznam.

5 Vyraz pravosldvna sa v tom Case pouzival vo vztahu ku Gréckokatolickej cirkvi. AZ po roku 1950
na nasom uzemi doslo k ur¢itému vyhraneniu sa vo¢i tomuto pomenovaniu, ktoré sa spaja s kon-
krétnou cirkvou, ktord nie je Gréckokatolicka. Preto Cirkev na naSom tzemi dovolila pouzivat aj
alternativny vyraz pravovernd.
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my$lienky samého Spasitela, chrénila bezo zmeny (bez chyby), aby boli odsudené
falogné interpretdcie (vyklady, vysvetlovania). Tato prava nduku Cirkvi je krestan
povinny tak prijimat, zachovavat, ako nduku jednej, pravej, neomylnej Cirkvi. Tato
neomylnost Cirkvi jej udelil jej sam zakladatel Jezi$ Kristus jasnymi slovami, ked
ju nazval tou mocou, ktora mu je dand na nebi i na zemi a prikdzal apostolom, aby
ucili v8etky narody zachovavat vsetky prikdzania a dodal: ,Ja som s vami po vsetky
dni az do skoncenia sveta“ (Mt 28, 20). Slova: ,ja som s vami“ znamenajd, ze hoci
sa Kristus telom vzdialil od svojich apostolov a Zije neviditelne, predsa s nimi inym
spdsobom zostava. Ale slova: ,po vietky dni az do skoncenia sveta’, po vSetky buduce
casy do posledného konca, obsahujt v sebe vsetky c¢asy. Kristus im predstavuje svo-
ju pritomnost v Cirkvi nie iba do smrti apostolov, nie iba do znicenia Jeruzalemské-
ho chramu, po ktorom este Zil sv. evanjelista Jan, ale prisltbil im ju az do skonc¢enia
sveta. A tak neomylnost vo viere bola dand nie iba apostolom, ale (celej) Cirkvi az
do skoncenia sveta (¢asu - BUKa).

Zakladné informacie o predloZenom texte

Toto je cely text, cela cast kazne pod nazvom Na Nedelu Tomdsovu, s podnad-
pisom Nebud' neveriaci, ale veriaci (Jn 20, 27b), ¢o je ver$, resp. Cast versa z evanjelia
z Nedele Tomasovej. Evidentne vidime, zZe predloZzenému textu chyba minimadlne
nejaky tvod a zaver, oslovenia a pod.

Klasicky model kompozicie kdzne mal koncom 18. a zaciatkom 19. storocia tri
Casti: vod (exordium), rozvinutie - rozprava (disputatio, tractatio) a zaver (epilog).®

Napriek tomu mozeme text vnimat ako cast kazne, ktora mohla byt aj realne
prednesena, ohlasena Boziemu [udu. Podla si¢asnej homiletiky by sme mohli pove-
dat, Ze ide napr. o didaskaliu, pripadne v zavere textu aj o mystagogiu. Ale skor ide
o Cast tematickej kazne, resp. sermones, nie homilie. V texte je témou viera a Cirkev.
Tieto dve skuto¢nosti pontka kazatel spoluy, ¢o je logické a vierou¢ne spravne. Evi-
dentne chce posluchdéom poméct upevnit ich doveru v Kristovu cirkev - Katolicku
cirkev, ktord neomylne predklada Kristovo ucenie - pravt vieru. Ubezpecuje svojich
posluchacov, Ze Cirkev spravne interpretuje, vysvetluje Svaté pismo.

Vel'mi oslovujtca je otazka, ktord obsahovo postiva text hlbsie do podstaty veci:
,Ale akym spdsobom mdzeme neomylne poznat, ¢o Boh oznamil?“ Odpoved kaza-
tela je velmi jasnd, pretoze zameriava pozornost posluchacov na Svaté pismo, ale
pretoze si ho kazdy vyklada ako chce, zd6raziiuje, Ze ,Cirkev’ tak ako pravdivo veri
aj pravdivo interpretuje (vykladd, vysvetluje) Svdté pismo, a preto budte verni tejto
Cirkvi, nie neverni, pretoZe je v u¢eni neomylna, preto je ¢lovek bez pochybnosti
povinny ho prijat. Jedine nasa Cirkev, ktora je vSeobecnd, ktora od ¢ias Pana Jezisa
Krista, od ¢ias svatych apostolov doteraz stoji neotrasitelna a podla prisltibenia Spa-
sitela bude trvat na ve¢né veky. Této jedind Cirkev mala od pociatku od Spasitela svo-
jich pastierov, ucitelov, a preto ako jedina obsahuje ucenie Spasitela a spravny vyklad

6  Porov. STANCEK, I.: Jozef Ignac Bajza - kazatel. In: Slovenskd kazatelskd tvorba 19. storocia v dejin-
nych stvislostiach a v spolo¢enskom kontexte obdobia. Trnava : SSV v spolupraci s Katedrou sloven-
ského jazyka a literattry Pedagogickej fakulty Trnavskej univerzity, 2006, s. 205 - 212.

7 Cirkev pomenoval ako pravosldvnu - kratke vysvetlenie vid vyssie v poznamke pod ¢iarou.
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Svatého pisma a zaiste od svdtych apostolov az do nasich ¢ias mohla ochranit, mohla
zachovat tento obsah. Tato Cirkev sa vzdy apenlivo starala, aby pravdivé ucenie Sva-
tého pisma, myslienky samého Spasitela, chranila bezo zmeny (bez chyby), aby boli
odsudené falo$né interpretacie (vyklady, vysvetlovania).”

Tato odpoved na nastolenu otazku je velmi dolezitd aj pre sucasnost, kedy je
opat potrebné zdoraznovat, aké je vazne reSpektovat pri interpretacii biblickych
textov Magistérium Cirkvi. V tomto kontexte je hodnotné a originalne prepojenie
pravdivého a neomylného vykladu Svétého pisma s JeziSovymi slovami: ,Dand mi je
vSetka moc na nebi i na zemi. Chodte teda, ucte vsetky narody a krstite ich v mene
Otca i Syna, i Ducha Svétého a naucte ich zachovavat vsetko, ¢o som vam prikazal.
A hla, ja som s vami po vSetky dni az do skoncenia sveta“ (Mt 28, 18 - 20). Vysvet-
lenie prepojenia s neprestajnou neomylnostou je viac ako jasné, ked kazatel hovori
o neviditelnom prebyvani Krista medzi u¢enikmi, teda v Cirkvi, a o tom, ¢o znamena
,po vsetky dni aZ do skoncenia sveta“ - Ze nie iba do smrti apostolov alebo do znice-
nia Jeruzalemského chrdmu, ale do konca sveta - do konca ¢asu.

V kdzni vsak chyba blizsie prepojenie s Tomdasovou nedelou, ¢o je dost neob-
vyklé. Vobec sa nespomina sv. apostol Tomas, ani jeho obratenie, ani to, Ze Kristus
vosiel k u¢enikom cez zatvorené dvere... Z prislusného evanjelia je pouzita iba jedna
veta: ,A nedavno sme poculi evanjelium, Ze blahoslaveni st ti, ¢o nevideli, a uverili
(porov. Jn 20, 29).“ Tato skuto¢nost absencie blizsieho prepojenia textu na nedel-
né evanjelium do urcitej alebo do velkej miery spochybriuje, ¢i je ndzov Na Nedelu
Tomdsovu spravny. Akoby islo iba o inStrumentalne pouzitie Bozieho slova z evanje-
lia Tomasovej nedele na podopretie témy tematickej kdzne o viere a Cirkvi.

V texte je pomerne ¢asto pouzité v suvislosti s vierou a Cirkvou slovo povinnost, ¢o
evokuje moralizatorsky ton. Musime sa vSak na to pozerat viac o¢ami vtedajsej doby,
kedy takéto spojenia boli bezné. Kazatel nespomina, Ze viera je nezasluzeny dar, BoZia
milost. Mozno sa to tak javi aj preto, ze nemdme k dispozicii cely text kazne.

Napriek tomuto pochybovaniu ni¢ nebrani tomu, aby sme sa kratko pozreli
na text aj po formalnej stranke. V texte vidime napr. kontrapoziciu® - ,Niekto prizna-
va tomuto Pismu nejaké pravdivé miesto, a takto ho aj interpretuje, ale druha polo-
vica sa smeje, zosmiesiuje toto Pismo. Niekto ho poklada za pravdu, iny za neprav-
du, falo$ a bajku, jeden za pravdivii premtdrost, iny to poklada za klamstvo a drzi
sa toho*

Dalej sa v fiom stretame napr. s re¢nickou otazkou - ,Ale akym sposobom
mozeme neomylne poznat, ¢o Boh ozndmil? ,Teda: ktord je tu cesta?’, priamou
reCou, prirovnanim.

V predmetnej Casti kdzne ide podobne, ako v dalsich troch kaznach, o text
pisany azbukou. Ide v$ak nie priamo o rukopisy, ale o ich neskorsi (su¢asny) prepis
na pisacom stroji.

8  Kontrapozicia je re¢nicka figlira ndzornosti, pri ktorej re¢nik postavi vedla seba, resp. proti sebe,

dve skuto¢nosti, aby sa tak stali jasnejsie, resp. aby jedna z nich vynikla.
Porov. VRABLEC, J.: Homiletika. Homiletika zdkladnd a materidlna. Trnava : SSV v CN Bratislava, 1987.

Porov. STANCEK, I..: Kiiaz rétor. Spiska Kapitula - Spigské Podhradie : Kiazsky seminér biskupa Jana
Vojtassaka, 2001.
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Styri stupne viery

Skimana cast kazne o viere a Cirkvi pontka prileZitost predostriet pohlad
na urcité stupne viery, a na zdklade evanjelia z Tomasovej nedele aj pohlad na Cirkev.

Prvy stupen viery moZeme nazvat: Verim v Boha. Verim, Ze Boh existuje. Pozna-
me text z Listu sv. Jakuba: , Aj diabli veria a trasu sa! (Jak 2, 19). Lebo vedia, Ze opus-
tili Boha. Verit v Boha je teda prvy krok. Je tu nebezpecenstvo rozvodu medzi tym,
¢o ¢lovek vyzndva, ked povie, Ze veri v Boha, a tym, ako Zije, aké postoje zaujima. To
nie je ¢asto ani prirodzend nabozenskost, to je niekedy este menej, Ze clovek povie:
Verim v Boha.

Délezity je dalsi, druhy krok: Verim Bohu, déverujem mu. Tieto slova mozno
pretransformovat do otazky: Verim Bohu? Déverujem mu? Na toto je jeden z najkraj-
Sich text v knihe Genezis (Gn 22, 1 - 14). Abrahdm obetuje syna Izdka. Nielen zo stra-
ny Abrahdma voci Bohu tu vidime hlboky obraz dévery, ale aj zo strany Izaka, ktory
mocne ddveroval svojmu otcovi Abrahdmovi vidiac jeho déveru voci Bohu. Aj Izak
uveril, Zze Boh moze aj z mftvych vzkriesit, lebo mu stacilo, Ze jeho otec tomu naozaj
veri. Ved ako mladik mohol utiect a jeho otec - uz starec - by ho nebol chytil. Ale on
sa dal zviazat. Pri tomto druhom stupni viery mozno uvazovat aj o hlbokej Mariinej
dovere v Boha, ako ndm ju vykresluje udalost zvestovania. Krestan sa vsak istym spo-
sobom nachdadza stale medzi vierou v Boha a doverou v neho. Doslova plati: , Verim.
Pomo6z mojej nevere” (Mk 9, 24). Krestan si moze klast otdzku: Verim, Ze sa na mne
maju vyplnit prisltubenia, ktoré Boh ddva vo Svatom pisme a ktoré mi timo¢i Cirkev?
Doverujem tomu, Ze Boh je naozaj Laska?

Treti krok je: Vertm v Cirkev. Clovek po¢tvajuc kerygmu a uveriac Bozej laske
zacina doverovat Bohu, Bozim prisltibeniam, za¢ne ich vztahovat na seba, zacne si
uvedomovat, Ze sa nachddza uprostred tychto prislubenti, Ze to o fiom je toto napisa-
né. Zacina verit v Cirkev, Ze je redlna a skuto¢ne existuje, ved o nej hovori sam Jezi§
Kristus.

Ale aj tu Boh ¢loveka pozyva este dalej. Stvrtym stupiiom je: Verit Cirkvi, dove-
rovat Cirkvi. Mozno si polozit otazku: Je pre mna Cirkev to spolocenstvo, kde je stale
blizko mna Kristus? Lebo ak toto v Zivote krestana nie je, potom naozaj nie je pre-
sved¢ivy. Bez tohto vedomia blizkosti JeZisa Krista sa neodvaZi ist na kriz. Clovek md
tendenciu vieru spjat s racionalitou, Ze je to sthlas so zjavenou pravdou. Ano, ale
eSte viac je osobnym vztahom. Preto je celkom vhodné hovorit nielen o viere a dovere
v Boha, ale o ldske k Bohu. A nielen o viere a dovere v Cirkev, ale o laske k Cirkvi. Teda
je namieste otazka: Milujem Boha a milujem Cirkev?

Po tychto stupiioch viery sa nedd kracat z vlastnych sil. Boh déva vieru. Ale chce
ju dat kazdému, a preto skrze Cirkev svojho Syna pozyva pocuvat jeho slovo. V tom-
to kontexte je velmi ddlezitd homilia, ktord rozvija kerygmu a aplikuje ju na zivot.

Pohlady na Cirkev

Pretoze viera a Cirkev patria spolu a takto ich predklada aj otec Alexander
Duchnovi¢ v predmetnej Casti kazne, je vhodné pokracovat v tejto stadii pohladom
na Cirkev. Pozname definiciu Cirkvi ako bozsko-ludskej ustanovizne. Ponuka odpo-
vede na mnohé otazky, pomdha v jednotlivych udalostiach Cirkvi rozpoznavat boz-

THEOLOGOS 2/2017

105



n3Msodiunmmm O - O

=
o
(e)]

LUBOMIR PETRIK

sky a ludsky prvok. Dnes v§ak mnohi [udia Zija mimo Cirkvi. Mnohym z nich nepo-
moze tato definicia, aj ked je pravdiva.

Z patristického obdobia je zndma veta sv. Cypridna: ,Mimo Cirkvi niet spasy!“
(porov. KKC 846). ,Toto tvrdenie sa nevztahuje na tych, ktori bez vlastnej viny nepo-
znaju Krista a jeho Cirkev. Lebo ti, ¢o bez vlastnej viny nepoznaju Kristovo evanje-
lium a jeho Cirkev, ale s uprimnym srdcom hladaju Boha a pod vplyvom milosti sa
snazia skutkami plnit jeho v6lu, poznand hlasom svedomia, mézu dosiahnut ve¢nt
spasu” (KKC 847). Teda k tejto vete je potrebna vysvetlujtica katechéza, aby ¢lovek
mohol vnimat to, ¢o u¢i Cirkev, Ze ,Kristus a Cirkev su teda ,plny Kristus“ (Christus
totus). Cirkev je jedno s Kristom* (KKC 795). Ved kto ma slova ve¢ného zivota? Cir-
kev. Ona mé& misiu, poverenie na to, Ze moze autenticky ohlasovat Bozie slovo. Ked
ho Cirkev ohlasuje, Bozie slovo sa spritomriuje. Boh hovori aj skrze udalosti [udskeé-
ho Zivota, cez svedomie ¢loveka, ¢asto aj prostrednictvom inych ludi, ale kto, ak nie
Cirkev, da svetlo, aby ludia videli, Ze v ich osobnych dejindch hovori Boh? Teda Cir-
kev je potrebn4, aby sa bolo mozné stretnut s autentickym Bozim slovom, po¢ut Bozi
hlas. Lebo bez Cirkvi by bol ¢lovek odkazany na Bozi zasah prostrednictvom neja-
kého zazraku. Aj to Boh moze urobit a uZ to aj neraz urobil. Ale On ustanovil svo-
ju Cirkev pre sprostredkovanie jeho daru viery: ,Kto vas po¢tva, mia pocuva, a kto
vami pohtda, mnou pohfda. Kto vsak pohtda mnou, pohfda tym, ktory ma poslal®
(Lk 10, 16). Preco to tak urobil? Lebo takymto spdsobom re$pektuje slobodu, ktort
dal ¢loveku. Nechce ¢loveka ,nutit” tym, ze by sam ku kazdému priamo prehovoril
v stkromnom zjaveni. Ak predsa ¢lovek ¢aka na stikromné zjavenie, nie je to pycha?
,Boh py$nym odporuje, ale pokornym ddva milost” (Jak 4, 6). MéZeme dalej poloZit
aj otazku: Kde mozno prijat Jezisa Krista vo sviatostiach? Mimo Cirkvi? Naozaj nie!
Ibav Cirkvi. Lebo v nej je spritomnené telo Jezisa Krista!

Dalgia definicia zndma z &ias cirkevnych Otcov: ,Kde je biskup, tam je Cirkev:*
Tu uZ ¢lovek musi mat naozaj zivt vieru, aby to prijal. Ludia dnes este povedia, ak to
vObec povedia: Boh dno, Cirkev nie! Ale ¢asto je to tak, Ze ani Boh nie... Na Cirkev sa
pozera ako na institdciu, organizaciu.

Biblické obrazy Cirkvi st uvedené v dogmatickej konstittcii Druhého vatikan-
skeho koncilu Lumen gentium. Hned na zaciatku je uvedené, ze Cirkev je univer-
zalnou sviatostou spasy (porov. LG 1). Nie je to mozno zrozumitelné hned na prvé
pocutie. Je k tomu potrebnd ur¢ita katechéza. Chce sa tym povedat, Ze je viditelnym
znakom Jezi$a Krista na tejto zemi. Zdaleka nie je iba nejakou tradnou instituciou,
ale ma predovsetkym nadprirodzeny, sviatostny obsah.? ,Vychadzajuc z tohto zorné-
ho uhla je Cirkev sucasne viditelné i neviditené spolocenstvo. Ma vonkajsiu organi-
za¢nu $truktdru, ale aj tajomny duchovny Zzivot. No pravdivy obraz o Cirkvi ¢lovek
ziskava prostrednictvom viery. Cirkev preto mozno charakterizovat ako tajomstvo

9 Porov. VRAGAS, S.: Druhy vatikénsky koncil a vierou¢na konstittcia o Cirkvi Lumen Gentium (Sve-
tlo ndrodov). In: Duchovny pastier. Revue pre teoldgiu a duchovny Zivot. TyZderi koncilu na Sloven-
sku 11. oktobra - 18. oktébra 2002 pri prileZitosti 40. vyrocia otvorenia Druhého vatikdnskeho konci-
[u. Trnava : Spolok svdtého Vojtecha, 2002, ro¢. 83, ¢. 9, s. 434 - 435.
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viery, tazko pochopitelné sucasnému sekularizovanému mysleniu.“° Je aj ov¢incom,
ktorého jedinou a nevyhnutnou branou je Kristus. Ale aj stddom, ktorého pastie-
rom je Kristus. Cirkev je aj pole, Bozia rola, uslachtild vinica, ktort vysadil Boh,
Bozia stavba, Bozi dom, BoZi pribytok v Duchu, ale aj BoZia rodina... (porov. LG 6).
Mohli by sme uviest dalsie obrazy Cirkvi. Zamerajme sa v$ak v nasledujiicom texte
na jeden, ktory je stale aktudlnym rieSenim, ktoré ma Cirkev uz dve tisicrocia.

Cirkev je spolocenstvo

Pozrime sa na Cast textu Janovho evanjelia (Jn 20, 19 - 31), ktord sa ¢ita v Nede-
Iu o Tomésovi: ,Vecer v ten isty prvy den v tyzdni, ked boli ucenici zo strachu pred
Zidmi zhromaZdeni za zatvorenymi dverami, prisiel JeZis, stal si doprostred a pove-
dal im: ,,Pokoj vdm!“ Ako to povedal, ukazal im ruky a bok. Ucenici sa zaradovali,
ked videli Pana“ (Jn 20, 19 - 20). Toto je nieco také konkrétne, ¢o médze byt vycho-
diskom pri pohlade na Cirkev. Je spolo¢enstvom so zmftvychvstalym, vzkriesenym,
zivym JeziSom Kristom, ktory je uprostred Bozieho 'udu. Ba Cirkev je spolocenstvo
konkrétneho ucenika - krestana so zmftvychvstalym Jezisom Kristom, ktory vstupil
do stredu jeho Zivota, do jeho srdca, do situdcie, ktorti prave preziva, alebo situacii,
do otazok, ktoré si kladie, do problémov, ktoré ma, ale aj do jeho radosti. Jezis Kris-
tus je pritomny v Zivote. Toto je Cirkev. Je spolocenstvom.

Jednym z najvacsich prinosov dogmatickej konstittcie o Cirkvi je skuto¢nost,
ze Cirkev je v nej predstavena ako ,univerzalne spolocenstvo lasky“"

V Katechizme Katolickej cirkvi je pod nazvom Cirkev je spolocenstvo s JeziSom
uvedené, Ze ,Jezis si uz od zaciatku vzal uc¢enikov za spolo¢nikov Zivota.* f)alej vV tex-
te ¢itame: ,Jezi$ hovori o eSte dovernejSom spolocenstve medzi sebou a tymi, ¢o ho
budu nasledovat: ,Ostarite vo mne a ja ostanem vo vas... Ja som vini¢, vy ste ratoles-
ti“ (Jn 15, 4 - 5). A oznamuje tajomné a skuto¢né spolocenstvo medzi svojim telom
a nasim telom: ,Kto je moje telo a pije moju krv, ostdava vo mne a ja v tiom* (KKC
787). Pred svojim nanebovstipenim slubil Jezi$ svojim u¢enikom, Ze s nimi zostane
az do skoncenia sveta, a dal im svojho Ducha. ,Tak sa spolocenstvo s Jezisom istym
sposobom este zintenzivnilo: , Ked totiz udelil svojho Ducha, tajomne ustanovil svo-
jich bratov, zvolanych zo vSetkych narodov, ako svoje telo“ (KKC 788).

Presvedcivost spolocenstva Cirkvi

Ked ¢itame cast Janovho evanjelia z Tomdsovej nedele dalej, vidime, Ze sv. apos-
tol Tomas nebol medzi ostatnymi u¢enikmi, ked k nim zmftvychvstaly Jezi$ prisiel
prvykrat. Boh to tak zaiste dovolil aj kvoli ndam. Lebo Tomas nakoniec povie velmi
vaznu vetu: ,Ak neuvidim na jeho rukach stopy po klincoch a nevlozim svoj prst

10 VRAGAS, S. Druhy vatikansky koncil a vierouéna konstittcia o Cirkvi Lumen Gentium (Svetlo
narodov). In: Duchovny pastier. Revue pre teol6giu a duchovny Zivot. Tyzderi koncilu na Slovensku
11. oktdbra - 18. oktdbra 2002 pri prileZitosti 40. vyrocia otvorenia Druhého vatikdnskeho koncilu.
Trnava : Spolok svitého Vojtecha, 2002, ro¢. 83, €. 9, s. 435.

u Porov. JAGER, R.: Vierou¢na konstitiacia Lumen gentium o Cirkvi. In: Disputationes quodlibeta-
les 2002. Zbornik predndsok z odborného semindra o dokumentoch Druhého vatikdnskeho koncilu
na Presovskej univerzite v PreSove, Gréckokatolickej bohosloveckej fakulte v drioch 19. - 20. novem-
bra 2002. Predov : PreSovskd univerzita v Pre§ove Gréckokatolicka bohoslovecka fakulta, 2002, s. 25.
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do ran po klincoch a nevlozim svoju ruku do jeho boku, neuverim* (Jn 20, 25). Toto
je istym sposobom veta dne$ného ¢loveka vo vztahu k Cirkvi. Len si uvedomme, zZe
Cirkev je aj Kristovo tajomné telo. ,,On (Kristus) je hlavou tela, Cirkvi“ (Kol 1, 18). ,My
mnohi sme jedno telo v Kristovi a jednotlivo sme si navzdjom udmi“ (Rim 12, 5). Aj
v Lumen gentium je 7. ¢lanok nazvany Cirkev - Kristovo tajomné telo. Ludia tohto
sveta hovoria spolu s Tomasom: Dokial neuvidime, Ze Cirkev je ta, ktora je ochotna
na seba brat utrpenie, ktord je ochotna milovat v rozmere kriza, dokial - poveda-
né slovami Svitého Otca Frantiska - neuvidime, Ze s laskou ide na periférie Zivota,
dokial neuvidime na Cirkvi to presved¢ivé, ze ona naozaj kraca v slapajach Krista,
ktory zomrel na kriZi, neuverime! Preto ma tento svet problém s pohladom na Cir-
kev, lebo ju vnima ako takd, ktorej ide o slavu, o ceremonie, o peniaze, o vplyv. Zaiste
to tak nie je, ale tento svet to vzdy tak bude vidiet, ak najprv nebude vidiet na tele
Cirkvi rany po klincoch, lasku Kristovych u¢enikov v rozmere kriza. Inymi slovami to
znamena pre Cirkev, pre tych, ktori ju tvoria, mat prirodzenost JeziSa Krista.

Je vel'mi délezité, aby ¢lovek, ktorého vola Pan, mohol mocne zakusit, ,ze nie je
mozné byt krestanom bez Cirkvi, ktorti nachadza konkrétne v spolocenstve. Zacina
brat spolocenstvo ako vlastnt tlohu. Cirkev sa postupne rodi v jeho dusi a tak lame
jeho nabozensky individualizmus. Od chapania Cirkvi ako organizacie poskytujucej
nabozenské sluzby prechddza k tomu, Ze ju Zzije ako spolocenstvo bratov, o ktorych
sa ma starat.?

Cirkev ponuka spolocenstvo s Kristom a navzdjom s bratmi a sestrami. Cirkev
je aj institucia, je aj bozsko-ludska ustanovizen, ale je predovsetkym spolocenstvo
bratov a sestier, do ktorého vstupuje, resp. uprostred ktorého prebyva Jezi$ Kristus
avSetkym nielen hovori Pokoj vdm, ale im ho aj dava.

Treba chapat aj potrebu ¢loveka po spolocenstve, Ze je stvoreny pre spolocen-
stvo: ,Nie je dobré byt ¢loveku samému*“ (Gn 2, 18). Pontikat fTudom Cirkev ako spo-
lo¢enstvo je jedna z konkrétnych odpovedi pre hladajuceho ¢loveka. Ak sa nestretne
so zivym spoloCenstvom v Katolickej cirkvi, bude ho hladat tam, kde ono v skuto¢-
nosti nie je. ,Sekty pontikaju tym, co stratili kontakt s Cirkvou, istotu, ktort stratili,
déavaju alternativu samote, v ktorej sa tito [udia ocitaja. [...] Sekty slubuji dokona-
lost uzkostlivo ndro¢nym, $tastie a novy Zivot. A samotarom - tisicom v nasej maso-
vej a individualistickej spolo¢nosti - sa ponuka priatelstvo, porozumenie i uzatvo-
rend a kompaktna skupina, ktord ich ochrariuje pred hrozbami, ktoré pocituju. Zau-
jimavy je tikaz, ktory vychadza z istého prieskumu o sektach v Spanielsku. Tvrdi sa
v fiom, Ze jednou z najvacsich skupin, ktoré sa dostali do siekt, st Zeny vo veku 35
- 55 rokov. Pric¢inou je nedostatok lasky, porozumenia a chybanie spolocenstva. Inou
skupinou su mladi, ktori optistaju Cirkev, pretoze v nej videli len ritualizmus, forma-
lizmus a strnulost alebo stereotypné odpovede.3 St to velmi zaujimavé skuto¢nosti,
ktoré potvrdzuju to, Ze ¢lovek tzi po spolocenstve, je v iilom tizba po Bohu, ale 3j to,
ze sekty maju vac¢sinou uspech u ludi, ktorych viera je v podstate mftva. Ak sa este

2 BLAZQUEZ, R.: Neokatechumendtne spolocenstvd. Teologické rozozndvanie. Turany nad Vahom,

1994, 8. 23.
3 KYSELICA, J.: Obnova farnosti cez neokatechumendt. Trnava : Dobrd kniha, 1998, s. 21 - 22.
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nejako prejavuje, tak vlazne, povrchne, tradi¢ne s prejavmi prirodzenej naboznosti,
istym spdsobom skostnatelo. Ide va¢sinou o l'udi, ktori nemali vieru Cirkvi.

Zaver

Aj ked' sa na prvy pohlad moze zdat zbytocné spracovat preklad a predostriet
kratku cast kazne Alexandra Duchnovica, predsa som presvedceny, Ze sa to opla-
tilo. Je to dalsi kamienok do mozaiky pozndvania dejin kazatel'stva v Gréckokato-
lickej cirkvi na nagom uzemi, konkrétne v 19. storoci, ako aj kamienok do mozaiky
pozndvania kazatel'skej ¢innosti Alexandra Duchnovic¢a. Zarover je to akoby odra-
zovy mostik pre nas, sucasnych kazatelov, aby sme brali velmi seriézne nasu sluzbu
ohlasovania evanjelia a aby sme ju plnili v duchu sticasnej homiletiky podobne, ako
ju otec Alexander Duchnovi¢ plnil v duchu doby, v ktorej on Zil a posobil.
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Ucenie Cirkvi o anjeloch a démonoch!
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Abstract: The issue of fallen angels is one of the most tremendous areas of the Trust of Faith, which the
Apostles have not left us to much informations. The basic source of our knowledge of demons is the Bible,
which the Church interprets through its Magisterium as well as the experiences of exorcists, who under
the authority and authority of the hierarchy of the Church, perform the service of liberation under the
influence of these evil spirits.

Key words: Angel. Devil. Demon. Influence of evil spirit.

Grécky vyraz aggelos, latinsky angelus, ¢i hebrejsky malak doslovne znamena
ten, ktory je poslany.> Takyto ndzov sa méze tykat aj kilazov (,Lebo pery kriaza maju
zachovdvat poznanie a z jeho ust sa vyhladdva zdkon, lebo je poslom [anjelom] Pdna
zdstupov“~Mal 2, 7) i Jana Krstitela (,,Hla, ja posielam svojho posla [anjela] pred tvo-
jou tvdrou a on pripravi cestu pred tebou” - Mt 11, 10). My v$ak pod nazvom ,anjel”
méame v tomto ¢lanku na mysli Bohom stvorent osobnt rozumnt ¢isto duchovnt

bytost.

Anjeli v Biblii

V Case osvietenstva a najma v druhej polovici 20. storocia sa existencia anjelov
zacala vyrazne spochybniovat. Ich vyskyt v biblii sa zacal oznacovat ako literarna per-
sonifikdcia samotnej BoZej ¢innosti, alebo zjavenia anjelov sa vysvetlovali ako rozne
spdsoby zjavenia sa Krista v dejinach. Niektoré biblické vyklady odmietli existenciu
anjelov ako mytus, od ktorého treba bibliu o¢istit.3

Na takéto pokusy Cirkev odpoveda jasnym vyhlasenim v novom katechizme:

LJestvovanie duchovnych, netelesnych bytosti, ktoré Svité pismo zvycajne vold
anjelmi, je pravda viery. Svedectvo Pisma je také jasné, akd jasnd je jednomyselnost
Tradicie“ (KKC 328).

1 Prispevok z vedeckej konferencie s medzindrodnou ti¢astou pod nazvom ,Kristova oslobodzujica
moc nad pdsobenim zlého ,.a dal im moc $liapat po hadoch i $korpiénoch”,, ktora sa konala diia 29.
marca 2017 na GTF PU v Preove v rdmci rieSenia projektu VGA MR ¢. 2016/KST/4 Research of the
ethical determination of man (Vyskum etickej determindcie ¢loveka).

2 Porov. BARTNIK, Cz. S.: Dogmatyka katolicka. Lublin : RW KUL, 2000, s. 445.

3 Porov. BARTNIK, Cz. S.: Dogmatyka katolicka. Lublin : RW KUL, 2000, s. 446.
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Hoci izraelské ndbozenstvo do babylonského zajatia stale ohrozoval blud poly-
teizmu, predsa sa aspoil raz za ¢as spominaju v Starom zdkone anjeli. St pritomni
pri stvoreni sveta (porov. Job 38, 7), strazia vchod do raja (porov. Gn 3, 24), anjel
sprevadza Izraelitov do zasltibenej krajiny (porov. Ex 23, 20 - 23), zvestuje narode-
nie Samsona (porov. Sdc 13, 3), povoldva sudcu Gedeona (porov. Sdc 6, 11), posluhuje
prorokovi (porov. 1Kr 19, 5). Anjel Rafael sprevadza Tobiasa pocas celého jeho pribe-
hu a Panov anjel zachrariuje troch mladencov z ohnivej pece (porov. Dan 3, 49 - 50).

Skor vizionarskym sposobom sa objavujt anjeli, ked ich stretne Jakub pri svo-
jom putovani od Labana domov (porov. Gn 32, 1-2) a Izaia$ vidi Serafinov pri Bozom
tréne a spievat trojsvatu piesen (porov. Iz 6, 1-3).

V Starom zdkone sa sformovalo poznanie troch najvyssich anjelskych chorov:

Prvymi st anjeli, ktori stoja pred BoZou tvdrou a je ich sedem. Rafael z Tobiaso-
vej knihy sa oznacuje za jedného z nich (porov. Tob 12, 15).

Cherubini (od akadskeho karabu - modlit sa, blahoslavit).# Pismo im pripisu-
je tlohu drzat Bozi trén (porov. Z 99,1) strazia vchod do raja (porov. Gn 3, 24). Zo
samotného ich nazvu vyplyva, ze to maju byt anjeli, ktori sa modlia, prosia a orodu-
ja. Spodiatku boli vyobrazovani s dvoma kridlami (porov. Ex 25, 18 - 22), neskér ich
Ezechiel opisal ako lesklé bytosti, ktoré maju $tyri kridla a $tyri tvare: tvar ¢loveka,
leva, byka a orla (porov. Ez1, 4 -14).

Serafini (hebrejsky saraf - horiaci).5 Pismo im pripisuje tlohu o¢istovat stvore-
nia, ktoré predstupuju pred Boha. Bol to serafin, ktory uhlikom od oltara ocistoval
[zaid$ove pery (porov. Iz 6, 1- 6). Izaids$ ich opisuje so $iestimi kridlami. Dvoma si
zakryvaju tvar, dvoma nohy a dvoma lietaju (porov. Iz 6, 2).

V Starom zdkone sa objavuju aj tri konkrétne mena anjelov:

Michal (hebr. mika-el - Kto je ako Boh) je oznacovany za archanjela, ochratiuje
Izrael (porov. Dan 10, 13 - 20), a Novy zdkon ho stavia do pozicie vodcu boja proti
diablovi (porov. Zj 12, 7-9).

Gabriel (hebr. gabri-el - BoZia moc alebo Bozi muz). Gabriel sa zjavuje, aby
ohlasoval a vysvetloval proroctva (porov. Dan 8, 16;9,21). V Novom zdkone zvestuje
narodenie Jana Krstitela (porov. Lk 1, 19) i samotného mesidsa (porov. Lk 1, 26 - 33).

Napokon Rafael (hebr. refa-el - Boh uzdravuje, zachrariuje).” Sprevadza Tobiasa
po jeho cestdch, pomdha mu a poucuje ho.

Rovnako ako v Starom i v Novom zakone sa stretavame s pdsobenim anjelov.
Gabriel zvestuje naridenie Jana Krstitela (porov. Lk 1, 5 - 20) i Mesid$a (porov. Lk 1,
26 - 38), anjeli zvestuju narodenie Spasitela pastierom (porov. Lk 2, 8 - 15), sltiZia
Kristovi na pusti (porov. Mk 1, 13) a posiliiuja ho v Getsemanskej zahrade (porov. Lk
22, 43) a ak by Kristus chcel, anjelské vojsko by zatiho bojovalo (porov. Mt 26, 53).
Anjeli zvestuju Kristovo zmftvychvstanie (porov. Mt 28, 3 -7), oznamuju apostolom
jeho druhy prichod pri Kristovom nanebovsttpeni (porov. Sk 1, 10 - 11) a pomahaju
Kristovi pri jeho druhom prichode (porov. Mt 13, 40 - 42).

Porov. BARTNIK, Cz. S.: Dogmatyka katolicka. Lublin : RW KUL, 2000, s. 448.
Porov. BARTNIK, Cz. S.: Dogmatyka katolicka. Lublin : RW KUL, 2000, s. 449.
Porov. BARTNIK, Cz. S.: Dogmatyka katolicka. Lublin : RW KUL, 2000, s. 449.
Porov. BARTNIK, Cz. S.: Dogmatyka katolicka. Lublin : RW KUL, 2000, s. 449.
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Anjeli vSak nesprevadzaju len Krista, ale sluzia aj Cirkvi. Anjel posiela Filipa
krstit Etiopcana (porov. Sk 8, 26 - 29), hovori pohanovi Kornéliovi o apostolovi
Petrovi (porov. Sk 10, 3 - 7) a vyslobodzuje apostolov z nebezpecenstva a z vazenia
(porov. Sk 5, 19 - 20; 12, 7-11). MoZno povedat, Ze anjeli slizia Kristovi historickému,
aj Kristovi ako jeho mystickému telu, ktorym je Cirkev.®

V listoch apostola Pavla sa stretdvame s anjelmi, ktori st takmer vzdy negativ-
nymi postavami. Kniezatstvd, mocnosti a sily st bytosti, ktoré z duchovného hladis-
ka ohrozuju ¢loveka a Kristus ich poraza (porov. 1Kor 15, 24; Kol 2, 15). Asi len na $ty-
roch miestach Pavol hovori o duchovnych bytostiach nie v negativnom zmysle, ale
len v akomsi ,neutralnom* - porov. Ef 1, 20 - 21; 3, 10; Kol 1, 16; 2, 10. Ba dokonca
Pavol ide az tak daleko, Ze vyhlasuje uctievanie anjelov za smrtelny hriech: ,Nech vds
nik nepripravi o vitaznii cenu samoltibou poniZenostou, uctievanim anjelov* (Kol 2,
18). Prec¢o v Pavlovom uceni doglo k takémuto posunu v pohlade na anjelov? Je zrej-
mé, ze apostol Pavol, ako apostol pohanskych ndrodov vyviedol evanjelium za hra-
nice Izraela, v ktorom bol monoteizmus hlboko zakoreneny. U pohanskych narodov
bolo treba celit polyteizmu a nduka o ucte k anjelom bola do urcitej miery nebezpec-
nd, kym sa neupevnila nduka o jedinom Bohu. Zaroveni pohanské narody boli ¢asto
sputané magiou, poverami a roznymi ¢arodejnickymi praktikami (porov. Sk 19, 19).
Pavol potreboval ohlasit pohanom predovsetkym pdsobenie padlych anjelov, ktori
zvadzajt udi, Kristus nad nimi zvitazil a slazit takymto duchom znamend odmie-
tat Boha a pridat sa k vzbtrencom, ktori svoj boj proti Bohu uz prehrali. Uctievanie
démonov je samozrejme smrtelnym hriechom. Z Pavlovho ucenia vsak jasne vyply-
va, ze véetci anjeli nie st zli, ako sme to uz vyssie uviedli.

Novy zakon neodmieta k anjelom tctivy vztah zo strany [udi. Pisatel listu Heb-
rejom hovori: ,Nezabtdajte na pohostinnost, lebo niektorti takto prijali ako hosti anje-
lov, a ani o tom nevedeli“ (Hebr 13, 2). K viere Cirkvi patri, Ze anjelom ludia maju pre-
javovat kult tcty, pretoZe spolupracuju na diele nasho vykdapenia. Tento kult tcty sa
samozrejme podstatne odlisuje od kultu klanania sa, ktory patri vyluéne Bohu. Kult
ucty sa prejavuje oslavovanim, modlitbami a slavenim liturgickych sviatkov.® Anjelov
ako hodnych tcty menuje aj Druhy nicejsky koncil a vyhlasuje, Ze aj ich zobrazenia
su predmetom kultu podla nduky svatych Otcov a Tradicie Cirkvi (porov. DS 600).

Posobenie anjelov pocas celych dejin cirkvi vykresluje celd kniha Zjavenia apos-
tola Jana.

Z biblie je zrejmé, Ze nie je iba jeden anjel, ale je ich mnoho. Ich presny pocet
vSak Bozie slovo neuvadza. V biblii sa vSeobecne konstatuje, Ze anjelov je obrovské
mnozstvo. List Hebrejom hovori o myriadach anjelov (porov. Hebr 12, 22) a Apoka-
lypsa hovori o myriadach myriad a tisicoch tisicov (porov. Zj 5, 11). Znamena to, ze
,anjelsky svet“ ma obrovské mnozstvo svojich obyvatelov.

8 Porov. BARTNIK, Cz. S.: Dogmatyka katolicka. Lublin : RW KUL, 2000, s. 451.
9 Porov. KANDERA, P.: Boh Vykupitel, KoSice : 1992, s. 238.
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Prirodzenost a poslanie anjelov

Anjel je bytie, ktoré je stvorené, duchovné, osobné a nadprirodzené vo vztahu
k ¢loveku.”

Gnostici povazovali anjelov za spolustvoritelov sveta, a teda Ze maji bozsku
podstatu, aj ked nizsieho radu. Preto uz otcovia prvotnej Cirkvi, ako Irenej a ostatni,
potvrdzovali stvorenie anjelov a tym podstatnu odlisnost od Boha. Rovnako popie-
rali ucenie, Ze anjeli su emandciou z Bozej podstaty.”

Stvorenie anjelov potvrdil dogmou Stvrty lateransky koncil (. 1215), ked vyhla-
sil, Ze ,(...) On (Boh) svojou véemohticou mocou na pociatku ¢asu rovnakym spd-
sobom stvoril obe stvorenia z ni¢oho, duchovné a telesné, totiz anjelské a pozemské
(...) (DS 800).

Boli to opat predovsetkym gnostici, ktori sa pokusali tvrdit, Ze anjeli maju
materidlnu povahu. Napriek tomu, Ze Pismo dost jasne pripisuje anjelom duchovnu
povahu (,Ci nie sti vsetci sluzobnymi duchmi, poslanymi shiZit tym, o maju dostat
do dedicstva spdsu?“ - Hebr 1, 14), este do 4. storo¢ia sa v Cirkvi objavovali rozli¢-
né mienky, podla ktorych bolo anjelom pripisované akési svetlisté, ¢i éterické telo.”
Az Otcovia 4. storocia sa jasne vratili k tvrdeniu Pisma, podla ktorého anjeli su ¢iri
duchovia.

Anjeli su bytostami jednoduchymi, ale nie v tom zmysle ako je jednoduchy Boh.
Hoci anjeli nemajui materidlne zloZenie, skladaju sa z podstaty a akcidentov, z usku-
to¢nenia a moznosti, z podstaty a existencie.3

Je zname aj zo samotnej biblie, Ze anjeli za urcitych okolnosti bert na seba neja-
ku viditeln podobu. Nejde vsak o zjavenie ich skuto¢ného tela. Nemozno presne
urcit, ako to anjeli robia. V kazdom pripade vsak taktito moc maju.

Anjelov nemozno povazovat za akési neosobné energie. Anjeli su obdarované
rozumom a slobodnou vdlou (porov. KKC 330). Kazdy anjel je kompletna, jedine¢na
rozumna, teda osobna bytost. Je nositelom svojej podstaty a rozumnym subjektom
svojej ¢innosti.*

Nadprirodzenost anjelov vyplyva z ich ¢iro duchovnej podstaty. Ako ducho-
via st v oblastiach poznania a r6znych inych schopnosti na vyssej urovni ako ludia.
Obsahom ich Zivota je pozndvanie Boha a pozivanie jeho lasky. Je to taktiez laska
k Bohu a k inym rozumnym bytostiam, radovanie sa a preZivanie $tastia.’

Anjeli st vystrojeni rozlicnymi darmi. Ich poznanie je omnoho dokonalejsie,
ako ludské. Anjel poznava intuitivne, bez ucenia.’ Nevie vSak vSetko. Nepozna vset-
ky BozZie tajomstva (porov. 1Kor 2, 11), nepozna ani vsetky tajomstva ludského srd-
ca (porov. 1Kr 8, 39). Je doleZité, Ze nevie s istotou predvidat budtce veci (porov. Iz
46, 9n). Tak ako ¢lovek dokaze do urcitej miery a na zdklade niektorych informa-

10 Porov. BARTNIK, Cz. S.: Dogmatyka katolicka. Lublin : RW KUL, 2000, s. 456.
u Porov. BARTNIK, Cz. S.: Dogmatyka katolicka. Lublin : RW KUL, 2000, s.456.
12 Porov. BARTNIK, Cz. S.: Dogmatyka katolicka. Lublin : RW KUL, 2000, s. 457.
3 Porov. BARTNIK, Cz. S.: Dogmatyka katolicka. Lublin : RW KUL, 2000, s. 457.
4 Porov. DANCAK, F.: Boh Stvoritel' a Povysitel. PreSov : Petra, 2001, s. 52

15 Porov. BARTNIK, Cz. S.: Dogmatyka katolicka. Lublin : RW KUL, 2000, s. 459.
16 Porov. DANCAK, F.: Boh Stvoritel a Povysitel. PreSov : Petra, 2001, s. 54.

THEOLOGOS 2/2017

113



n3Msodiunmmm O - O

3
=
»

STEFAN PALOCKO

cii odhadovat budtce veci (napr. predpovedat pocasie), tak to vie urcite aj anjel. Ba
vie to predpovedat dokonalejsie a spolahlivejsie, kedZe jeho inteligencia je vy$sia
ako ludska. No je to stéle len predpoklad, ktory méze byt mylny. Zaroven treba brat
do tvahy, Ze ¢as, v ktorom Ziju anjeli, nie je ten isty as, v ramci ktorého ziju ludia.
Ako st tieto ,Casy” prepojené a ¢i bezia v nejakom zmysle paralelne vedla seba, o tom
sa mozeme len dohadovat. Co zo svojho ¢asu anjel vnima v naom ¢ase, to nevieme.
Ur¢ite vSak mozno povedat, Ze anjeli nevnimaju udsky ¢as cely naraz od zaciatku
do konca tak ako Boh, ktory je vo ve¢nosti. Ak by to tak bolo, Kristus by nemohol
prehlésit, Ze anjeli nevedia, kedy pride koniec sveta (porov. Mt 24, 36).

Anjeli maju vynikajtcu slobodnu volu. Sloboda ich vole spociva v tom, ze st
schopni zhresit a rozhodovat sa pre konanie rozli¢nych skutkov. Sila ich vdle je
dokonca tak mocng, Ze st fiou schopni ovplyviiovat aj hmotu. Prikladom toho je
vyslobodenia apostola Petra z vizenia jeho straznym anjelom (porov. Sk 12, 7).

Anjeli st schopni ,¢itat myslienky*“ Inak by nebolo mozné, aby rozumeli nagim
modlitbam a zarovenl by nebolo mozné, aby sa medzi sebou dorozumievali. Ako
duchovné bytosti sa m6zu dorozumievat jedine sposobom, Ze vnimaja svoje mys-
lienky.”

Aby mohli anjeli vykonavat svoje poslanie, maju schopnost zasahovat do dejin,
zjavovat sa [udom, rozpravat s nimi (porov. Mt 1, 20), pripadne vnukat im myslienky
(porov. Lk 22, 3).

Anjeli nemaja rozmery, a teda nemaja priestorovost. Nie st vSadepritomni
ani nesmierni. St pritomni len v tom priestore, v ktorom uc¢inkuja. Anjel je vSak
v priestore pritomny na ,duchovny spdsob’, to znamena, Ze je pritomny celou svojou
podstatou v kazdom bode tohto priestoru. V kazdom bode je cely.®

Je zjavné, Ze anjeli nemdzu zomriet v takom zmysle, ako [udia. Ich duchovna
podstata nepozostava z materidlnych ¢iastok, takze sa nemoéze na ¢iastky rozlozit
a tak zaniknut. K ich prirodzenosti teda nepatri smrtelnost.

Boh by samozrejme mohol anjela znicit, lebo aj ked nie je zlozeny z material-
nych ciastok, predsa je zloZeny z podstaty a existencie. Tak ako pri stvoreni Boh pod-
statu anjela s jeho existenciou spojil, tak by mohol tieto dve zlozky od seba oddelit
a anjel by zanikol. Boh v$ak sam potvrdzuje, ze nesmrtelnost, ktorti anjelom daro-
val k ich prirodzenosti nemieni ndsilne rusit. Sdm hovori, Ze anjeli skratka zomriet
nemozu (porov. Lk 20, 36).

Skuaska anjelov a ich pad

Anjeli boli stvoreni do ,stavu putovania‘, to znamena, Ze boli postaveni pred
slobodnu volbu, ¢i budu sluzit Bohu, alebo sa mu vzoprt. Mali sa rozhodnit medzi
dobrom a zlom. Vtedy sa niekolki anjeli vzburili vo¢i Bohu, zatuzili po vlastnej slave
nezavislej od Boha a pre neodvolatelnost ich rozhodnutia, ktord patri k ich prirodze-
nosti (podobne ako je to u ¢loveka po smrti), uZ nemaji moznost pokania a stali sa
na veky zlymi.

7 Porov. DANCAK, F.: Boh Stvoritel a Povysitel. PreSov : Petra, 2001, . 55.
18 Porov. DANCAK, F.: Boh Stvoritel a Povysitel. Presov : Petra, 2001, s. 55.
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O tejto udalosti najlepsie pojedndva stat z Apokalypsy: ,Na nebi sa strhol boj:
Michal a jeho anjeli bojovali proti drakovi. Bojoval drak i jeho anjeli,</s> ale neobstdli
a uz nebolo pre nich miesto v nebi. <s></s> A velky drak, ten stary had, ktory sa vold
diabol a satan, ¢o zvddzal cely svet, bol zvrhnuty; zvrhnuty bol na zem a s nim boli
zvrhnuti jeho anjeli“ (Zj 12, 7 - 9). Tato biblicka stat nepopisuje len jednorazovia uda-
lost, ktora sa udiala kedysi na zaciatku histérie. Popisuje skor stav, v ktorom sa dia-
bol voci Michalovi, jeho vojsku a vo¢i nebu nachadza pocas celej histdrie az do kon-
ca sveta.” Zarovei tento text ukazuje, Ze bol nejaky pévodca vzbury, ktory na svoju
stranu strhol niekolkych dalsich anjelov.

Dalsie zaujimavé texty o pade anjela st Iz 6, 12 —15a Ez 28, 11 -19. V oboch tex-
toch ide o Bozi sud nad pohanskym kralom. V prvom pripade ide o babylonského
avdruhom o tyrskeho krala. No texty ukazuju akoby tito krali bud neboli oby¢ajny-
mi fud'mi, ale skor symbolmi satana, alebo st to sice krali, avsak posadnuti diablom,
ktorého Boh sudi. [zaid$ 6, 12 - 15 hovori:

»Ako si padla z neba, Ziariva zornicka! Zrazeny si k zemi, ¢o si vlddol nad ndrod-
mi. Ved v srdci si si hovoril: ,Do nebies vystipim, az nad Bozie hviezdy vyvysim svoj
tron, sidlit chcem na vrchu zhromazdenia, na stranach severu. Vysttpim do vysin
oblakov, prirovndm sa Najvyssiemu.“ Lenze do podsvetia si zvrhnuty, na strane prie-
pasti.’

Zaujimavé je oznacenie satana ako Zziarivej zornicky. Tato rannd hviezda sa pre-
klada do latin¢iny ako Lucifer - Svetlonos, ktorym sa oznacuje diabol - vodca vzbury
proti Bohu.

Mozno eSte zaujimavejsi je text Ez 28, 11-19:

,Pdn prehovoril ku mne takto: ,Syn cloveka, za¢ni Zalospev o krdlovi Tyru
a povedz mu: Toto hovori Pdn, Jahve: Bol si vzornou pecatou, plny midrosti a vrchol-
nej krdsy. <s> Bol si v Edene, BoZej zdhrade, pokryvali ta rozli¢né drahokamy: karne-
ol, topds a jaspis, chryzolit, beryl a ényx, zafir, karbunkul a smaragd, rukou umelca
do zlata zapravené a oblozené boli na tebe v deri, ked'si bol stvoreny. Bol si cherubom,
pomazanym ochrancom; dal som ta na svdty BoZi vrch, prechddzal si sa pomedzi
ohnivé kamene.</s> Bezchybny si bol na svojich cestdch odo dria, ¢o si bol stvoreny,
az kym sa nenasla na tebe vina. Pri tvojom rozsiahlom kupcent naplnilo sa ti vnitro
zlocinom a zhresil si, vtedy som ta zvrhol z BozZieho vrchu, odstrdnil som ta, ochran-
ny cherub, spomedzi ohnivych kameriov.</s> Srdce ti spysnelo pre nddheru; pre krdsu
si si pohubil mudrost. Na zem som ta hodil, vystavil som ta pohladom krdlov, aby sa
divali na teba. <s> MnoZstvom svojich zlocinov, nepoctivostou svojho kupcenia zne-
svitil si svoje svdtyne; vtedy som z tvojho vntitra vyvolal oheri, ktory ta stravil. Uro-
bil som z teba popol na zemi pred ocami vsetkych, ¢o ta videli. </s> V3etci, ktori ta
poznali medzi ndrodmi, zhrozili sa nad tebou, postrachom si sa stal a uz ta viac niet.”,

Tieto texty viedli cirkevnych Otcov k presvedceniu, Ze Lucifer patril k najvyssie-
mu choru anjelov, ba dokonca Ze to bol najvyssi a najinteligentnejsi anjel.>

V ¢om spocival prvy hriech diabla, biblia nehovori priamo. Niektoré mienky
hovoria o tom, Ze mohlo ist o nejaky Bozi prikaz podobne ako u I'udi, ked mali zaka-

19 Porov. BARTNIK, Cz. S.: Dogmatyka katolicka. Lublin : RW KUL, 2000, s. 476.
20 Porov. BARTNIK, Cz. S.: Dogmatyka katolicka. Lublin : RW KUL, 2000, s. 475.
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zané jest zo stromu poznania dobra a zla, ini usudzujt, Ze mohlo ist o to, ze Boh
zjavil anjelom svoje plany stvorit [udi, ktori sa stant Bozimi detmi a dokonca sam
Boh sa stane ¢lovekom, ¢o vyvolalo u niektorych anjelov zavist. Vsetko st to vSak len
uvahy a $pekuldcie, na ktoré Bozie zjavenie nedava jasnu odpoved. V kazdom pri-
pade vsak, nech bol ten hriech akykolvek, bol odmietnutim Boha ako vladcu a bol
pokusom zvrhnut ho z trénu. Toto je podstatou kazdého hriechu, preto sa diablovi
velmi Casto pripisuju slova z Jeremid$ovho proroctva, ktoré vystihuju jeho hriechom
pokrivenu osobnost: ,Nebudem otrocit* (Jer 2, 20).

Vo Svdtom pisme sa vSak nachddzajd urcité miesta, ktoré by mohli vyzniet tak,
ze Ziadna prvotna skuska anjelov, ¢i ich stav putovania, neboli. Niektori anjeli boli
od pociatku zlymi. Tymto problémom sa zaoberal sv. Augustin. Rozobera citat Jn 5,
44:,,0n (diabol) bol vrah od pociatku a nezotrval v pravde, lebo v riom pravdy niet.”
Augustina zaujimalo tvrdenie, Ze diabol je zly ,od pociatku“ Ako to dat do suladu
s inymi tvrdeniami Pisma, kde sa hovori, Ze anjel sa stal zlym, a7 ked zhre$il (porov.
Iz 14, 12; Ez 28, 14)? Augustin napokon dosiel k vysvetleniu, Ze vyraz ,od pociat-
ku’; ktory Kristus pouzil, sa nesmie chapat ako absolutny zaciatok, teda bod stvore-
nia, ale relativny zaciatok, teda chvilu, od kedy sa diabol svojim hriechom stal zlym.
Kristove slovd treba teda interpretovat v tom zmysle, Ze diabol je vrahom od vtedy,
odkedy zhresil.* Toto trvanie biblie na fakte, Ze diabol bol stvoreny ako dobry a sdm
sa rozhodol pre zlo, jasne odmieta pohansku dualistickd predstavu o dvoch na sebe
navzdjom nezavislych bozstvach, z ktorych je jedno absolttne a od ve¢nosti dobré,
no druhé je absolttne od vecnosti zlé a vedu vzajomny boj. Diabol v biblii vystupu-
je ako bytost stvorend, podriadend Bohu a od Boha neporovnatelne nizsia, takze
nemdze byt vo¢i Bohu rovnocennym protivnikom.

Napokon pravdu, Ze diabol bol stvoreny ako dobry ale sam sa stal zlym, potvr-
dil neomylnym vyhlasenim Stvrty lateransky koncil: ,Diabol totiz a ini démoni boli
do do svojej prirodzenosti stvoreni Bohom ako dobri, ale zlymi sa stali sami od seba“
(DS 800).

Démoni v Biblii

V Starom zdkone mozno pozorovat urcity vyvoj v chapani démona. Mozeme
tam ndjst texty v ktorych vystupuje akysi anjel zla, ktory je vsak tplne podriadeny
Bozej moci a vykonava Bozie tresty na ludoch. Je akoby trestajucou Bozou silou.
Takym textom je napriklad 2Sam 24, 16: ,Pdn poslal anjela do Jeruzalema, aby ho
znicil.“ (podobne Sdc 9, 23; 1Kr 22, 21 - 23). V knihe Job vystupuje satan uz oddele-
ny od ,Bozieho dvora’, nie je uz BoZim spolupracovnikom, ale autonéomnym bojov-
nikom proti [udskému stastiu. Jeho cielom je odtrhnut ¢loveka od vernosti Bohu
(porov. Job1, 6 -12;2,1-7).2

V prvotnych Jahvistickych textoch mozno pozorovat vystupovanie a pdsobenie
diabla, hoci nenesie este svoje meno, ani nie je predstavovany ako duchovna bytost,
ale je znazortiovany pod metaforou hada (porov. Gn 3, 1-6). Podobny spdsob vyjad-

2 Porov. ZUREK, A.: Biblijne podstawy pogladéw $w. Augustyna na temat genezy diabta. In: Demono-
logia w nauce ojcéw Kosciota. Krakow : Wydawnictvo WAM, 2002, s. 95.
22 Porov. BARTNIK, Cz. S.: Dogmatyka katolicka. Lublin : RW KUL, 2000, s. 470.
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rovania sa nachddza aj v textoch inych starych nabozenstiev. Diabol tam vystupuje
pod podobou draka, leva, ¢i $korpidna. Tento spdsob vyjadrovania sa nachddza aj
v niektorych krestanskych spisoch (porov. 1Pt 5, 8; Zj 12, 9).

V evanjelidch vystupuje diabol ako bojovnik proti Boziemu kralovstvu a proti
Mesiasovi. Kristus preto vystupuje ako bojovnik proti diablovi, ktorého nema prob-
lém porazit. Znakom jeho vitazstva je vyhananie diablov z posadnutych ludi (porov.
Mt 12, 28).

V Novom zdkone vystupuje diabol ako povodca chorobya uzdravovanie z chor6b
je chdpané ako mesia$sky prvok (porov. Mk 9, 14 - 27). Tym, Ze Kristus uzdravuje,
kriesi, zdokonaluje ludsku prirodzenost, javi sa ako ,potomstvo zeny*, ktoré rozslia-
pe diablovi hlavu podla proroctva z Genezis 3, 15: ,,Nepriatelstvo ustanovujem medzi
tebou a Zenou, medzi tvojim potomstvom a jej potomstvom, ono ti rozsliape hlavu,
a ty mu zranis pdtu.”

V Novom zdkone vystupuje diabol ako organizator svojho vlastného kralovstva,
ktoré je postavené proti BoZiemu kralovstvu (porov. Mt 12, 26). Diabol bojuje proti
¢loveku nie len chorobami a telesnou smrtou ale predovsetkym duchovnou smr-
tou, ktord znamend odtrhnutie ¢loveka od BoZej vlady a tym ve¢né zatratenie (porov.
Hebr 2, 14; Mt 10, 28). Diabol dokonca v Novom zakone vystupuje ako knieza tohoto
sveta (porov. Jn 12, 31) a svet je v jeho moci (porov. 1Jn 5, 19). Mesias so svojim kra-
fovstvom v Novom zdkone vystupuje ako bojovnik proti diablovi a jeho kralovstvu.
Drédma tohto boja sa univerzalne uskutoc¢nila Kristovym posobenim na zemi, jeho
smrtou a zmftvychvstanim: ,Odzbrojil knieZatstvd a mocnosti, verejne ich predviedol
a v riom triumfoval nad nimi“ (Kol 2, 15). No zéroven tento Kristov boj sa odohrava
v jednotlivych Tudskych Zzivotoch pocas celej historie sveta az do jeho zakoncenia
(porov. podobenstvo o kukoli medzi p$enicou Mt 13, 24 - 30).

Diabol bojuje spdsobom pokusania. Naplni srdce Judasa, aby zradil Krista
(porov. Lk 22, 3), zatemni srdce Ananidsa, aby si nechal nieco z majetku, ktory mal
odovzdat apo$tolom, skuga vieru apostolov (porov. Lk 22, 31) aj prekaza apostolom
v ohlasovani Bozieho slova (porov. Sol 2, 18). Je véak zjavné, Ze v tomto boji nemoze
diabol celkovo zvitazit, lebo vitazom je Kristus (porov. Jn 12, 31).

Zvlastny popis vitazstva Krista a jeho Cirkvi nad diablom sa nachadzav Lk 10, 18
-19:,0n im povedal: ,Videl som satana padat z neba ako blesk. <s> Hla, dal som vdm
moc Sliapat po hadoch a skorpionoch i po vsetkej sile nepriatela a ni¢ vdim neusko-
di.“ Motiv blesku naznacuje, ze ide o Lucifera (Svetlonosa). Blesk taktieZ naznacuje
nahlu stratu jeho hodnosti, ba mozno aj Bozi hnev ako reakcia na satanov hriech.

Presny pocet démonov je neznamy. Biblia ho nikde neuvadza. Z formuldcie , dia-
bol a jeho anjeli“ (Mt 25, 41) je zjavné, Ze medzi zlymi duchmi je jeden vodca, ktory
vedie uréity pocet démonov. Zidia verili, Ze démoni tvoria celi armadu.* Podobne
aj Pismo potvrdzuje, ze v jednom ¢loveku méze byt tolko diablov, kolko je v jednej
légii vojakov (porov. Mk 5, 9). Vtedajsia rimska légia mala 6000 pesiakov, 120 jazdcov
a este obsluha spolu s ur¢itymi $pecidlnymi skupinami.» Samozrejme, Ze svatopisec

3 Porov. BARTNIK, Cz. S.: Dogmatyka katolicka. Lublin : RW KUL, 2000, s. 473 - 474.
24 Porov. BARTNIK, Cz. S.: Dogmatyka katolicka. Lublin : RW KUL, 2000, s. 479.
35 Porov. BARTNIK, Cz. S.: Dogmatyka katolicka. Lublin : RW KUL, 2000, s. 479.
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nemusel mat umysel vyjadrit presny pocet diablov, ktory posadli ¢loveka v Geraze.
Urcite vak takéto vyjadrenie znamend, Ze démonov je mnoho.

Niektori cirkevni Otcovia boli tej mienky, Ze diablov je menej ako anjelov. Ba
dokonca nazdavali sa, Ze spasenych Iudi bude presne tolko, kolko odpadlo anjelov,
aby po démonoch, ktori museli opustit nebo, zaplnili spaseni miesto (Sv. Augustin,
sv. Lev Velky). St to v8ak len ¢ire mienky, ktoré sa nijako nedaju overit.

Cely tento spdsob zobrazovania diabla v biblii nepriptista ziadnu moznost, Ze by
bol diabol akousi neosobnou zlou silou, ¢i akousi literarnou personifikaciou zla, ale-
bo dokonca mytom, od ktorého treba bibliu o¢istit, aby sa odhalilo jej pravdivé jadro.
Napriek tomu najma v priebehu 20. storocia sa zacala zamorovat dokonca aj kato-
licka teoldgia touto herézou. Medzi jej siritelov patri neslavne znamy Hans Kiing,
no pomahaju tomu aj teoldgovia, ktorych vyjadrovanie je akési hmlisté a nemaju
odvahu jasne vyjadrit, Ze diabol je redlnou zlou duchovnou osobou. Medzi takych-
to ,nerozhodnych“ teoldgov patri ja H. U. von Balthasar, ]. Werbick, W. Kasper ¢i K.
Rahner*

Na takato interpretaciu dogmatickej teologie boli ntiteni reagovat papezi. Pavol
VI. zddraznoval osobny charakter diabla vo svojich homilidch a Jan Pavol II. vo svo-
jom Apostolskom liste kilazom z 25. marca 1988.7” A napokon osobny charakter diab-
la jasne potvrdzuje Katechizmus katolickej Cirkvi v bodoch 391-395. Je preto nevy-
hnutné pre sucasnych teologov, aby sa nenechali ovplyvnit hoci zndmymi menami
teoldgov, no propagujtcimi falo$nu nduku v tak dolezitej oblasti. Zname je tvrdenie
teologov ako D. Zahringer, ¢i R. Lavatori, Ze najvacsim klamstvom satana je, Ze nam
nahovoril, Ze neexistuje.?®

Pdsobenie démonov

Uz pri biblickej nduke sme sledovali, Ze diabol posobi na ¢loveka spdsobom, ze
ho poksa na z1é a Ze mu ublizuje chorobami a smrtou. Taktiez exorcisti potvrdzujd,
ze diabol moze skodit ¢loveku aj po psychickej stranke: spdsobuje pocit zufalstva,
horucku, nechutenstvo, zatemnenie mysle, ba az Sialenstvo. Niekedy byva tazké
rozlisit, ¢i sa jednd o pdsobenie démona, alebo psychicku poruchu.? Najma ak psy-
chiater neveri v pésobenie diabla a za vSetkym vidi ,prirodzené priciny‘, moze dojst
k tomu, Ze namiesto potrebnej vyslobodzujicej modlitby, ¢i exorcizmu, sa postihnu-
tému ¢loveku dostane akurdt tak utlmenie jeho telesnych prejavov prostrednictvom
sedativ, a tak pomaly speje k smrti niceny diablom bez moznosti vyslobodit sa.

Treba spomenut posobenia diabla aj prostrednictvom darov, ktoré diabol dava
jemu vedome, ¢i nevedome oddanym. Zo svedectiev exorcistov je zname, Ze diabol
udeluje ¢loveku schopnosti ako st telepatia, schopnost urcovat lekarske diagnozy,
schopnost poznat minulost Zivych, ¢i mftvych ludi.>®

26 Porov. BARTNIK, Cz. S.: Dogmatyka katolicka. Lublin : RW KUL, 2000, s. 468.

27 Porov. BARTNIK, Cz. S.: Dogmatyka katolicka. Lublin : RW KUL, 2000, s. 469.

28 Porov. BARTNIK, Cz. S.: Dogmatyka katolicka. Lublin : RW KUL, 2000, s. 469.

29 Porov. AMORTH, G.: Exorcista vyprdvi. Kostelni Vydii : Karmelitanské nakladatelstvi, 2000, s. 39,
68-69.

3 Porov. AMORTH, G.: Exorcista vyprdvi. Kostelni Vydii : Karmelitdnské nakladatelstvi, 2000, s. 26.
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Niekedy sa takéto schopnosti pripisuju este poriadne neobjavenym schopnos-
tiam ludskej psychiky, ktoré sa pokuti$a skamat veda (¢i pseudoveda?) zvand para-
psycholégia. Tazko povedat, ¢i sa v niektorych pripadoch méze jednat o prirodze-
né schopnosti duse. Takato predstava moze (i ked nemusi) vyplyvat ideologickej
ndklonnosti stcasnej vedy vidiet za vSetkym prirodzené, i ked nie vzdy objavené,
priciny. S urcitostou vSak mozno povedat, Ze v niektorych pripadoch v stvislos-
ti s tymito schopnostami urcite pésobi diabol. Preto je velmi nebezpe¢né zaoberat
sa takymito schopnostami a vyhladavat ich, ak sa len nejedna o charizmy Svatého
Ducha. Dary diabla a charizmy Sv. Ducha sa dajt niekedy tazko rozlisit, preto exis-
tuju isté kritéria na rozliSovanie duchov (porov. 1Kor 12, 1 - 11). Najzjavnejsie je, Ze
charizmy, ktoré su skuto¢ne od Boha, buduju Cirkev, nestavaju sa proti cirkevnej
vrchnosti a jej autorite a neslizia na sukromné obohatenie sa toho, kto takymito
duchovnymi darmi disponuje.

Spomertime este jeden z darov diabla, ktorym je jasnovidectvo. Biblia spomina
posobenie diabla, ktory cez istu diev¢inu dokazal povedat o ¢loveku, kym je. Tak
tato diev¢ina rozhlasovala o apostolovi Pavlovi, Ze ohlasuje cestu spasy. Ked to robila
niekolko dni, Pavol z nej vesteckého ducha vyhnal (porov. Sk 16, 16 - 18). Je zjavné,
ze diabol vidi I'udi, ¢o konaju a tak nie je preitho problém ozndmit veci minulé ves-
tcovi. Taktiez vidi do ¢loveka a tak iste dokaze popisat, aké choroby ¢lovek md, ba
dokonca aj také, o ktorych nevie. Dokaze vsak diabol vidiet do budticnosti? Dokaze
darovat taky dar, prostrednictvom ktorého by ¢lovek dokazal vyvestit, ¢o sa stane?
Uz sme spominali, Ze anjel celkom urcite nevie vsetko a taktiez nevidi ¢as od zaciat-
ku do konca tak ako Boh. KedZe diabol je svojou prirodzenostou anjel, je isté, ze
budtcnost tiplne nepozna. Prichadzajui do Givahy dve moznosti. Bud je ¢as, v ktorom
zije diabol tak prepojeny s fudskym ¢asom, Ze je schopny vidiet aspon ur¢ity priebeh
nasho ¢asu naraz a v tom pripade by vedel, ¢o sa odohra v blizkej buducnosti, alebo
druhg, sndd pravdepodobnejsia moznost by bola, Ze diabol vobec nevidi do buduc-
nosti, ale na zdklade informdcii, ktoré ma zo sti¢asnosti a minulosti vie s ur¢itou
pravdepodobnostou predpokladat, ¢o sa asi v blizkej budticnosti moze stat. Napri-
klad vidi v ¢loveku rozvijajicu sa rakovinu, ktort lekari este nediagnostikovali, no on
zo sktisenosti a svojej inteligencie vie so zna¢nou pravdepodobnostou vyratat, kedy
tento Clovek zomrie. Treba pripomentt, Ze diablove predpovede budu presnejsie,
ako by sa pokusal odhadovat ¢lovek, pretoze diabol svojim dokonalejsim intelektom
dokéze presnejsie ,spracovat” informacie a dokaze sa dostat k takym informaciam
(rozne telesné nedostatky a faktory ovplyviiujice priebeh choroby, du$evné rozpo-
loZenie, rodinné zdzemie, pracovné prostredie, duchovny Zzivot...), ktoré napriklad
obycajny lekdr nema ako zistit. Takto mozno zistit, preco niektoré vestby do buduc-
nosti skuto¢ne vychadzaju. Spoliehat sa na nich véak neda, pretoZe s najvac¢sou prav-
depodobnostou ide len 0 odhad a ten méze byt mylny. Zaroven uchylovat sa k veste-
niu ¢i inym diabolskym praktikdm znamena hladat pomoc nie u Boha ale u diabla,
¢im sa ¢lovek vzdava zivota v Bozom kralovstve a otvara sa posobeniu démona, ktory
po ni¢om inom netzi, len zavrazdit dusu v pekle. TaktieZ netreba pripominat, ze
¢lovek otvarajuci sa pdsobeniu diabla sa stdva omnoho viac diablom zranitelnym aj
v telesnom a psychickom zmysle, ¢o mé za nasledok spominany nepokoj, zufalstvo,
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stavy strachu a uzkosti ba az posadnutie. Boh vyhladavanie vestcov vyslovne zaka-
zuje (porov. Lv 19, 31).

Exorcisti taktieZ spominaju, ze diabol moZe pdsobit aj cez prekliate veci. Podob-
ne ako Boh zosiela svoju moc na pozehnané a posvatené veci, tak aj diabol moze
svoju moc pouzit na prekliatie niektorych veci, prostrednictvom ktorych dochadza
k rozlicnému trdpeniu ludi. St zndme prekliatia najrozli¢nejsich veci (napriklad
prekliate jedlo, ktoré ¢lovek zje, m6Ze psobit na dusevny i telesny stav ¢loveka a tra-
pit ho, pri¢om lekérske vy$etrenia nevykazuju ziadnu poruchu) >

Treba v8ak pripomenut, Ze Boh je mocnejsi ako diabol. Diabol uz svoj boj pre-
hral a vitazi len nad tym, kto sa vzdava Boha, a tak sam otvara diablovi dvere.>* Preto
plati, Ze ¢im ma ¢lovek uzsi a pravdivejsi vztah s Bohom, tym mensi vplyv dokaze mat
nartho diabol. TaktieZ to plati naopak. Cim povrchnejsie Zije ¢lovek svoj duchovny
zivot, ¢im viac sa oddava hriechu, alebo dokonca ak priamo spolupracuje s diablom,
tym vacsi a mocnejsi vplyv md nantho démon a tym lahsie ho moze dostat do svojej
moci.

Ostdva spomenut este jeden zvlastny jav, ktori niektori ludia pozoruji bud
nechtiac, alebo takyto jav umyselne vyvolavaju. Ide o zjavovanie sa zomrelych Tudi,
ktori vyjavuju nejaké tajomstva, ¢i predpovedajui budicnost, alebo jednoducho stra-
Sia Tudi. Treba vediet, Ze duse zosnulych ida hned po smrti do neba, do pekla alebo
do oéistca. Tato pravda je dogmaticky potvrdena (porov. DS 1000 - 1002). Ziadne
,blidivé duse zomrelych“ neexistuju. Zomreli, ktori sa zjavuju alebo duse zomre-
lych, ktoré st pritomné v Zivych bytostiach, aby ich trapili, st diabli. Aby sa mohol
skuto¢ne zjavit mftvy ¢lovek, musi mu to dovolit Boh a musi mat na to spasitelny
dovod. Nikdy to nie je kvoli tomu, aby mrtvy strasil udi. Ide skor o povzbudzovanie
vo viere.3

Diabol nevytrval vo vernosti Bohu, odvratil sa od neho a tym navzdy specatil
svoj stav. Nasledovalo ho mnoho anjelov, ktorym patri ve¢né zatratenie. Tento stav
zlych duchov je hrozny a zufaly. Nemajti Ziadnu nédej na to, Ze ich stav sa méze nie-
kedy zmenit, neexistuje ni¢, ¢o by ich motivovalo konat dobro. Ich Zivot je len mnoz-
stvo muk, ktoré sa nikdy neskoncia a niet Ziadneho sposobu, ako sa im vyhnt. Preto
¢iny diablov méze motivovat jedine nendvist a zavist tym, ktori nddej na ve¢nu bla-
zenost maju a takéto motivy ich Zent ku konaniu stale novych a novych hriechov.
Nijak sa im tym neulavi, ale ni¢ iné robit nevedia.

Pre nés udi z toho vyplyva fakt, Ze riskovat akoukolvek formou spojenectvo
s diablom je nanajvys nerozumné. Zaroven ¢lovek nema $ancu vlastnymi silami zvi-
tazit nad démonom, alebo dokonca mat ho svojou sikovnostou a inteligenciou ,,pod
kontrolou“ Diabol je totiz omnoho inteligentnejsi ako ¢lovek. Jedind moznost, ako
zvitazit nad diablom, je prijat do svojho Zivota spasitelné Kristovo dielo a nechat sa
voviest do Bozieho kralovstva.

3t Porov. AMORTH, G.: Exorcista vyprdvi. Kostelni Vydii : Karmelitanské nakladatelstvi, 2000, s. 70.

32 Porov. AMORTH, G.: Exorcista vyprdvi. Kostelni Vydii : Karmelitdnské nakladatelstvi, 2000, s. 40.

33 Znamy je pripad zjavenia sv. Mikulasa v Lutine, alebo zjavovanie roznych svatych na putnickych
miestach.
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Postava Antikrista

Urditou tajomnou témou v oblasti demonoldgie je problematika Antikrista.
S ndzvom Antikrist sa stretdvame v spisoch apostola Jana a Pavla. Podla Jana su anti-
kristmi vSetci, ktori sa stavaju proti krestanstvu a popieraju, Ze Jezis je Kristus, Spasitel
sveta: ,A ako ste poculi, Ze pride antikrist, tak teraz vystupilo mnoho antikristov (...).
Kto je luhdr, ak nie ten, kto popiera, Ze JeZis je Kristus!? To je antikrist, kto popiera Otca
i Syna“ (1n 2, 18.22). Podla tychto slov je Antikristom kazdy heretik a velky hrie$nik.

U apostola Pavla véak mozno badat, Ze pod oznacenim Antikrist nemysli vse-
obecné oznacenie heretikov, ba ani posobenie diabla, ktoré sa objavuje v historii
prostrednictvom konania tych najvacsich prenasledovatelov Cirkvi. Podla takéhoto
chdpania by sa totiz dalo povedat, Ze kazda doba ma svojho antikrista. Z Pavlovho
textu véak vyplyva, Ze sa jedna o jednu jedint konkrétnu postavu v histérii: ,Co sa
tyka prichodu ndsho Pdna JeZisa Krista a ndsho zhromazdenia okolo neho, prosime
vds, bratia, <s></s> nedajte sa hned vyviest z rovnovdhy a naplasit ani duchom ani
slovom ani listom, udajne nasim, akoby uZ Pdnov deri nastdval. <s></s> Nech vds
nezvedie nik nijakym spésobom. Lebo nenastane, kym nepride najprv odpad a nezjavi
sa clovek neprdvosti, syn zatratenia, <s></s> ktory sa protivi a povysuje nad vsetko,
o sa nazyva Bohom alebo Co sa uctieva, takze sa posadi v Bozom chrdme a bude sa
vyddvat' za Boha. Nepamdtdte sa, Ze som vdm to hovoril, este ked’ som bol u vds? <s></
s> A teraz viete, ¢o ho zadrZa, aby sa zjavil az v pravom Case. <s></s> Lebo tajomstvo
neprdvosti uz pésobi; ale len dotial, kym nebude odstrdneny ten, ¢o ho teraz zadrza.
Potom sa zjavi ten zlocinec, ktorého Pan Jezis zabije dychom svojich ust a znici jasom
svojho prichodu; <s></s> toho, ktory pride pésobenim satana so vsetkou mocou, zna-
meniami a klamnymi zdzrakmi <s></s> a s kazdym zvodom do neprdvosti pre tych,
do idu do zdhuby, lebo neprijali ldsku k pravde, aby mohli byt spasenti. <s></s> A preto
Boh na nich posiela silu bludu, aby verili IZi <s></s> a boli odstdenti vsetci, o neuve-
rili pravde, ale obltbili si neprdvost* (1Sol 2, 1- 12). Tento text hovori o pésobeni nie
rozli¢nych ludi v rozli¢nych usekoch histérie Cirkvi, ale o niekom konkrétnom, kto
sa ma objavit tesne pred historickym druhym Kristovym prichodom. Prichod Anti-
krista bude znamenim, Ze Kristov prichod je blizko v ludskom chdpani ¢asu. Kym
totiz Antikrist nepride, Pavol tvrdi, ze ani Kristus nepride, a preto sa krestania nema-
ju plasit, ze uz nastava Panov den.

Tato konkrétna postava Antikrista v§ak zostdva tajomnd a zrejme az v budtc-
nosti ¢as ukaze, koho vlastne tento prorocky Pavlov text oznacuje.
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Sluzba veriacich v sluzbe exorcizmu!
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Abstract: The article considers the service of believers in the exorcism service. It analyzes this service
considering the exorcist, posessed person and its family. At the same time distinguishes several dimensions,
such as spiritual, psychological, emotional, physical and material. The service is implemented in four
phases: before exorcism, during exorcism, between more exorcisms and after all. The analysis shows that
the service is a complex and difficult, and there is an absention of solid formation of believers.

Key words: Exorcism. Possessed person. The family of a possessed. Service of believers.

Budeme hovorit o sluzbe (tlohach), ktora v rdmci ,celého procesu exorciz-
mu“ (nikdy nejde o jednorazovu zalezitost?) mo6zu vykonavat ,veriaci“ - laici, kiia-
zi, zasvateni. Teda nebudeme analyzovat sluzbu kiiazov-exorcistov, ani odbornikov
v oblasti psychologie, psychiatrie ¢i mediciny.

Uvedena sluzba - pomoc - méze byt z aspektu povahy realizovana v rovine
duchovnej (napr. modlitba i pdst za suzované osoby i exorcistu), psychologickej
i emocionalnej (napr. byt oporou v tazkych chvilach), fyzickej (zvlast pocas mani-
festacii zlych duchov) a materidlnej (réznorodd pomoc v kazdodennych zaleZitos-
tiach). Z aspektu objektu zase rozliSujeme sluzbu - pomoc exorcistovi, posadnutej
osobe a jej rodine. Tato sluzbu rozdelime chronologicky, a to do $tyroch ¢asovych
usekov: sluzba alebo tlohy veriacich (A) pred exorcizmom, (B) pocas exorcizmu, (C)
medzi exorcizmami, (D) po exorcizmoch. Podobne tuto sluzbu laikov vnima, aj ked
nie vyslovne, novy obrad exorcizmov De exorcismis et supplicationibus quibusdam
v tvodnych poznamkach. Sluzby veriacich pred exorcizmom sa tykajt body 15, 17
a 32; pocas exorcizmov body 19 a 35; medzi exorcizmami bod 31; po exorcizmoch bod
36 uvedeného obradu. Bod 31 - pdst i modlitbu - mézeme aplikovat na cely proces
oslobodenia.

v Prispevok z vedeckej konferencie s medzindrodnou ti¢astou pod nazvom ,Kristova oslobodzujica
moc nad pésobenim zlého ,.a dal im moc $liapat po hadoch i $korpionoch”,, ktord sa konala diia 29.
marca 2017 na GTF PU v PreSove v rdmci rie$enia projektu VGA MR ¢. 2016/KST/4 Research of the
ethical determination of man (Vyskum etickej determindcie ¢loveka).

2V 99% pripadov posadnutia to nie je len jeden exorcizmus, ale séria exorcizmov aplikovanych
v urditych ¢asovych intervaloch.
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(A) Sluzba pred exorcizmom
Pred zacatim aplikdcie exorcizmov moéZeme hovorit o trojakej sluzbe, ktora
mozu poskytovat veriaci.

(1) Pomoc exorcistovi v rozliSovant:

Bod 17 tvodnych poznamok hovori, ze ,potrebu vykonania exorcizmu posu-
di exorcista po dékladnom preskumani... a po porade s odbornikmi v duchovnych
veciach...

Prvé stretnutie exorcistu s klientom je vzdy ,diagnostické”. Tychto ,diagnostic-
kych® stretnuti moze byt aj niekolko, lebo rozliSovanie - zvlast v tazkych a kom-
plikovanych pripadoch - si vyZaduje ¢as. RozliSovanie spociva v skiimani ¢i priciny
tazkosti, ktoré uvadza klient, st psychickej (porucha, choroba, emociondlna nevy-
rovnanost) alebo duchovnej (pokusenie, démonicky ttlak, posadnutie) povahy, pri-
padné inej.* Tu mozu pomoct odbornici v duchovnych veciach, teda skaseni knazi
- nie exorcisti, zasvatené osoby, veriaci laici, modlitbové skupiny. Tito vSetci mézu
urobit ,,prvé rozliSovanie’, ¢i uz skrze rozhovor alebo modlitbu prihovoru za pricha-
dzajticeho k nim klienta, alebo aj rozhovor spojeny s modlitbou prihovoru (odpo-
rada sa aj rozhovor aj modlitba). Okrem toho knazi m6zu pontknut tiez generalnu
sviatost zmierenia i obnovenie krstnych slubov a modlitbu mensich exorcizmovs,
ako aj duchovné sprevadzanie na urcity ¢as. Modlitebné skupiny mézu pontknut
modlitbu prihovoru i vdaka pouzivaniu chariziem (zvlast charizmy slova poznania
i rozliSovania duchov) prosit o svetlo Ducha Svdtého v rozli$ovani. Ale posledné slo-
vo ma vzdy exorcista, on musi nadobudntt moralnu istotu o potrebe aplikovat exor-
cizmy v danom pripade.®

Osobne mam dobru skisenost s niekolkymi malymi modlitebnymi skupina-
mi. No stretdvam sa aj - nie osobne, len skrze klientov, ktori absolvovali modlitbu
prihovoru - s modlitebnymi skupinami, ktoré maju tendenciu vSetko démonizovat.
Takymto pristupom viac ubliZia i vystrasia osoby, ktoré k nim prichadzaji na mod-
litbu. V tejto stvislosti m6Zeme pripomenut slova F. Bamonte, sticasného preziden-
ta AIE (Medzindrodna asocidcia exorcistov), Ze exorcista sa ma vyvarovat spoluprace
so senzibilmi, a ak nie je dostato¢ne zrely v rozliovani ma sa zrieknut aj spoluprace
s charizmatikmi.”

Vsetci menovani mozu touto sluzbou odbremenit exorcistu a nezatazovat ho
klientmi, ktori nepotrebuju exorcizmus. Z osobnej skusenosti mozem konstatovat,
ze 80% klientov, ktori prichadzaju za mnou ako exorcistom, nepotrebuju pomoc

3 Porov. JAN PAVOL IL: Rituale romanum. De exorcizmis et supplicationibus quibusdam. Praenotan-
da, 17. Vatican : Libreria Editrice Vaticana, 2013, s. 12.

4 Porov. JAN PAVOL IL: Rituale romanum. De exorcizmis et supplicationibus quibusdam. Praenotan-
da, 14. Vatican : Libreria Editrice Vaticana, 2013, s. 11.

5 Porov. PAVOL VI.: Rimsky ritudl. Obrad uvedenia dospelych do krestanského Zivota. Trnava : SSV,
1993, S. 55 - 59, 75-76, 79-80, 82-83, 160-162, 187, 211-213, 219-222, 224.

6 Porov. JAN PAVOL IL: Rituale romanum. De exorcizmis et supplicationibus quibusdam. Praenotan-
da, 16. Vatican : Libreria Editrice Vaticana, 2013, s. 12.

7 Porov. BAMONTE, F.: Rddnd praxe obfadu exorcismu. In: Adnotatio Iurisprudentiae. Suplemen-
tum 3. Brno : Akademie kanonického prava, 2016, s. 40.
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exorcistu.® Preto ak Ziadaju o stretnutie, nasmerujem ich najprv k vlastnému fardrovi
alebo kaplanovi, pripadne spovednikovi, aby oni urobili prvé rozliSovanie i v pripade
potreby im dali odportcanie. Casto sa viak stretidvam s tym, Ze alebo klient nechce
to s menovanymi rie$it (fardarom, kapldnom) a chce prist rovno za exorcistom, alebo
ho farar rovno bez rozliSovania odportca k exorcistovi. Takze z uvedenych dovodov
tychto klientov smerujem najprv k modlitebnym skupinam, aby oni urobili prvé roz-
liovanie.

V tejto suvislosti vznika aj otazka, preco neposielat potencialnych klientov este
pred stretnutim s exorcistom rovno k odbornikom - psycholdgom ¢i psychiatrom?
Ano, moZeme to robit (v niektorych diecézach to takto funguje); a ak je to potrebné,
mame to aj urobit. Ale je vela ludi, ktori nechct ist k psycholdgovi ¢i psychiatrovi,
a to z r6znych dovodov (hanba, predsudky, urputné presvedcenie, Ze nie st psychic-
ky chori a pod.). To véak neznamend, Ze mi im kvoli tomu mdme odmietnut pomoc.
Bod 15 uvodnych poznamok nového ritudlu hovori, Ze nemame odmietat duchovna
pomoc ,.tym veriacim, ktorych sa Zly nedotkol (porov. 1 ]n 5, 18), ale ktori sa ndsled-
kom jeho pokusania citia zle... To méZe vykonat aj kiiaz, ktory nie je exorcista, tiez
diakon, pouzitim vhodnych modlitieb a prosieb.® Teda m6zeme im odporucat psy-
chologov i psychiatrov a zaroven im pontknut poc¢avajice srdce i modlitbu. A tu
sa vytvara priestor pre veriacich, tak jednotlivcov - kilazov nie exorcistov, zasvate-
nych i laikov, ako aj modlitebné skupiny a krestanské spolocenstva. Vsetci menovani
mozu im pontknut na¢avajuce srdce i modlitbu prihovoru.

(2) Pomoc posadnutej osobe vo viere:

Ak exorcista nadobudne moréalnu istotu o potrebe aplikovat exorcizmus, nasta-
va proces pripravy. Suzovand osoba podla bodu 32 tvodnych poznamok je povin-
nd pred exorcizmom, ,nakolko je to mozné, modlit sa k Bohu, cvicit sa v umrtvo-
vani, ¢asto obnovovat vieru prijatu v krste, pristupovat castejsie k sviatosti zmiere-
nia a posilriovat sa Eucharistiou. Ak mu modlitbu ulahcuje ldska a pritomnost inych
veriacich, m6éZzu mu v modlitbe tiez pomdct pribuzni, priatelia, spovednik alebo
duchovny vodca.”

A tu sa tiez otvara velky priestor pre sluzbu veriacich, pretoze mnohi, ktori pri-
chadzaju za exorcistom, uZ neziju v atmosfére viery alebo vobec nezili v prostredi
viery. Ba prave naopak, Ziju v prostredi, ktoré je nepriatelské voci viere v Boha. Ich

8  Tyzdenne prijimam 6 aZ 8 novych klientov (nerdtam tych, s ktorymi sa uz modlime exorcizmy).
Zarok, ak neratam mesiac dovolenky, je to priemerne 336 0s6b; 269 (teda 80%) z nich nepotrebuju
pomoc exorcistu. Pri¢iny ich tazkosti st psychickej povahy. Najcastejsie st to nezvladnuté bolestné
emocie alebo hlboké emocionalne zranenia a r6zne psychické poruchy.

9 JAN PAVOL IL: Rituale romanum. De exorcizmis et supplicationibus quibusdam. Praenotanda, 15.
Vatican : Libreria Editrice Vaticana, 2013, s. 11 - 12.

1V Cirkvi vzdy boli pritomni chori a nielen fyzicky. Cirkev sa o nich starala, mozno niekedy viac
vsocidlnom ako duchovnom rozmere. Dnes v8ak rastie pocet veriacich, ktor{ maju psychicku poru-
chu alebo chorobu i zdrovei preZivaju silné pokusenia alebo az duchovny utlak. Tito Iudia maju
velkt i nenaplnenti potrebu sa doslova vyrozpravat. UZ samotné vyrozpravanie je pre nich velkou
ulavou.

v JAN PAVOL IL: Rituale romanum. De exorcizmis et supplicationibus quibusdam. Praenotanda, 32.
Vatican : Libreria Editrice Vaticana, 2013, 8. 14.
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rodina a pribuzni nemaju zmysel pre duchovné veci, st im blizsie okultné i ezote-
rické skuto¢nosti, nepraktizuju vieru, neveria v Boha, nevidia zmysel v Cirkvi, ani
v tom, Ze by mali do nej patrit, Zija v tazkych hriechoch a pod. V takejto atmosfére sa
bude posadnuta osoba citit sice dobre, ale nepomdze jej to k oslobodeniu i premene
zivota. Ak vstapi do boja za vlastné oslobodenie, bude musiet bojovat aj so svojou
vlastnou rodinou (s nepochopenim, vysmechom, odmietnutim a pod.). V takomto
pripade je vhodné najprv vytvorit pre posadnutti osobu ,,duchovnt rodinu‘. Nemalo
by to byt prilis velké spolocenstvo, ale ani nie iba jeden ¢lovek. Nemusia to byt i isti,
ktori priamo asistuju pri exorcizmoch, ale je ddlezité, aby mali pravidelny kontakt
i komunikovali s exorcistom.

Ulohou tejto duchovnej rodiny, nie je ani tak to, aby nahovarali posadnutti oso-
bu k modlitbe, k ucasti na sv. omsi, k prijimaniu sviatosti a pod. (aj to je potrebné,
ale skor formou povzbudzovania i pozyvania), lebo to méze na tiu posobit skor nega-
tivne (bude sa citi obklu¢end, bude to v nej vyvolavat netrpezlivost, zlost, vybuchy,
excesy, psychologicku izoldciu, odmietanie pomoci, atd.). Okrem toho mézZe to
vyvolavat aj agresivne manifestacie i reakcie zlych duchov (na nevhodnom mieste
i v nevhodnom ¢ase) namierené proti tym, ktori ju nahovaraji k duchovnym akti-
vitdm. Vtedy vznikaju na oboch stranach zbytocne averzie, hnevy, nedopovedané
veci, domyslanie i frustracie. Preto ilohou duchovnej rodiny je, aby sa stala svedkom
viery pre posadnutt osobu. Teda aby duchovny Zivot jednotlivych ¢lenov duchovnej
rodiny (osobna modlitba, Bozie slovo, sviatosti) i 0sobné posvacovanie silno posobi-
li na posadnutt osobu. A toto bude ovela t¢innejsie ako nejaké ntitenie k modlitbe
i sviatostiam.”

(3) Pomoc pribuznym posadnutého vo viere:

Idedlne je ak najblizsi pribuzni vytvoria uz spominand atmosféru viery pre
posadnutu osobu. Ale ak nezili vieru, alebo len formdlne, potrebuju sa tomu udit.
Potrebuju byt evanjelizovani i uvadzani do duchovného Zivota. Casto majt skres-
lené informacie o viere, falo$né obrazy o Bohu, nespravne predstavy o sviatostiach,
Bozich prikazaniach, atd. Preto potrebujt byt aj katechizovani. Okrem toho potre-
bujti porozumiet tomu, ¢o sa deje s ich blizkym - posadnutym. Prvy kontakt moze
urobit exorcista, ale mnohé v tejto oblasti mozu vykonavat veriaci - farar, kaplan,
zasvatené osoby, katechéta vo farnosti, veriaci laici, krestanské spolocenstvo alebo
uZ spominana vytvorena duchovna rodina.

St v8ak pripady, ked je velmi tazké, az nemozné, vstupit do rodiny posadnu-
tej osoby i komunikovat s fiou. V takychto pripadoch zohréva velmi délezitd ulohu
vytvorena duchovnd rodina.B

2 Porov. KOCANDA, B.: Jak pomagad cierpigcym z powodu dziatania ztych duchéw. Poradnik. Krakéw
: Bratni Zew, 2007, s. 44 - 46.

3 Mal som klienta, kde jeho rodicia boli rozvedeni. Otec sa povaZoval za satanistu a nezil s rodinou,
matka zase Zila v novej rodine. Posadnuty Zil so starou mamou, ktord sa zaoberala ve§tenim. Nebo-
lo mozné vstupit do tejto rodiny.
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(B) Sluzba pocas exorcizmu

Vyber asistentov, ktori budi pomahat exorcistovi po¢as samotného vykonava-
nia obradov exorcizmu, je na samotnom exorcistovi.* Mozu to byt ini kiazi - nie
exorcisti, zasvatené osoby, veriaci laici, pribuzni posadnutej osoby.> Odportica sa,
aby to boli ludia viery a modlitby, moralne beztithonni, pokorni, diskrétni a nema ich
byt vela.® Mdézeme tu hovorit o $tvorakej sluzbe.

(1) Priprava miesta:

Ak exorcista ma miesto, kde vykonéava pravidelne exorcizmus, tato tiloha viac
menej odpada. Ak sa to deje na inom, prilezitostnom mieste, treba vybrat i pripravit
vhodnt miestnost. Miestnost ma byt ¢istd a nema v nej byt vela zbyto¢ného nabyt-
ku. Okrem toho ma byt podla moznosti umiestnena na takom mieste, aby nemalo
k nej pristup vela I'udi a zabezpecila sa diskrétnost i anonymita posadnutému vzhla-
dom na jeho okolie i prostredie.” V miestnosti ma byt umiestneny kriz s ukrizova-
nym, obraz P. Mérie, pripadne sv. Michala Archanjela alebo iného svatého, pripadne
aj relikvie, vodu i sol' na pozehnanie.® Dalej miesto na sedenie pre posadnutt osobu
i pritomnych, pripadne 16zko alebo matrac®, vankus, deku, nadobu alebo igelitové
vrecka v pripade ddvenia, vreckovky.*

(2) Sluzba modlitby za posadnutého i exorcistu:
Bod 35 avodnych pozndmok nového ritudlu hovori o tom, ako sa maju asisten-
ti modlit: ,usilovne... ¢i uz stukromne alebo sp6sobom uvedenym v obradoch (obra-

4 Kazda diecéza mdze mat vytvorené partikuldrne normy pre vykonavanie exorcizmov, ktoré mozu
obsahovat urcité kritéria pre vyber asistentov. Asistenti moZu dostévat aj menovanie ¢i poverenie
k tejto sluzbe od ordindra.

15 Stary ritudl odportica pri exorcizme Zeny, aby asistentmi boli, ak je to mozne, jej pokrvni pribuzni,
aby ju mohli podrzat ak bude trdpend zlym duchom. Porov. PAVOL V.: Rituale romanum. De exor-
cizandis obsessis a daemonio. Titulus XI. Caput I, 19. [online]. Romae : Polyglottis Vaticanis, 1916.
[cit. 28. marca 2017]. Dostupné na internete: http://www.maranatha.it/MobileEdition/T20-Exorci-
smCover/ENTRA.htm.

16 Porov. JAN PAVOL IL.: Rituale romanum. De exorcizmis et supplicationibus quibusdam. Praenotan-
da, 33. Vatican : Libreria Editrice Vaticana, 2013, s. 14.; PAVOL V.: Rituale romanum. De exorcizandis
obsessis a daemonio. Titulus XI. Caput I, 15. [online]. Romae : Polyglottis Vaticanis, 1916. [cit. 28.
marca 2017]. Dostupné na internete: http://www.maranatha.it/MobileEdition/T20-ExorcismCo-
ver/ENTRA htm.

7 Porov. KOCANDA, B.: Postuga kaptana-egzorcysty. Duchowos¢. Tozsamosé. Praktyka. Krakéw :
Bratni Zew, 2004, s. 209.

18 Porov. JAN PAVOL IL.: Rituale romanum. De exorcizmis et supplicationibus quibusdam. Praenotan-
da, 33. Vatican : Libreria Editrice Vaticana, 2013, s. 14.; PAVOL V.: Rituale romanum. De exorcizandis
obsessis a daemonio. Titulus XI. Caput I, 13. [online] Romae : Polyglottis Vaticanis, 1916. [cit. 28.
marca 2017]. Dostupné na internete: http://www.maranatha.it/MobileEdition/T20-ExorcismCo-
ver/ENTRA htm.

19 Pri velkych manifestacidch zlych duchov je lepsie, aby posadnuty lezal. V tejto polohe ho mézu
asistenti lepsie udrzat. MézZeme ho prikryt aj dekou a takto obmedzit jeho pohyblivost. Ak posad-
nuty, zvlast k ide o Zenu, strati vedomie, je tiez vhodné ho prikryt dekou, aby pohlad na leZiace telo
nevzbudzoval v pritomnych ne¢isté myslienky ¢i tazby.

20 Porov. KOCANDA, B.: Postuga kaptana-egzorcysty. Duchowos¢. Tozsamosé. Praktyka. Krakéw :
Bratni Zew, 2004, s. 239.



STUDIE | TEOLOGIA

dy maju dialogickt formu), nesmu v8ak pouzivat ,ani prosebni, ani rozkazovaciu
formulu exorcizmu® tie st vyhradené len exorcistovi.* Mnohi exorcisti odportcajua
modlitbu ruzenca, alebo len opakovanie Zdravas Maria.

Okrem toho v tom istom case ako sa konaji obrady exorcizmu, mézu byt
na inom mieste zhromazdeni ini veriaci a modlit sa za exorcistu i posadnutu osobu.
Zaroven sa v ten deft moZu aj postit na tento umysel.

(3) Pomoc posadnutej osobe:

a. fyzickd pomoc

Ulohou asistencie je predovéetkym podrzat posadnutti osobu pri manifestaci-
ach zlych duchov®, aby neublizila sebe alebo inym. Niekedy posadnuta osoba prezi-
va vel'mi silné nutkanie utiect z miesta a chce to aj urobit, ulohou asistentov je zabra-
nit jej v tom. Pritom musia davat pozor, aby nepouzivali neprimerant silu a neubli-
zili jej fyzicky (pri silnych manifestacidch nie je to lahké). Nesmu vo svojom zapale
zabtidat na to, Ze nebojuju proti osobe, ale proti zlym duchom, teda nie na fyzickej,
ale duchovnej rovine.? Zaroven by mali neustale pamatat na to, Ze posadnutd osoba
ma pravo na uctu voci jej vlastnému telu, a to nielen vtedy, ked’ ona sama nedokaze
mat nad nim kontrolu, lebo je jej telo profanované skrze zlého ducha, ale aj vtedy,
ked' sa za 1iu exorcista i jeho pomocnici modlia, pozerajt na fu i sa jej dotykaji.*

Dalsia pomoc spociva v utierani slin, v podani nddoby pri daveni; v pomoci, ked
si chce posadnuta osoba lahnut alebo znova sadnut (zvlast ak citi fyzicka bolest). Ak
sa dusi a nemoze dychat, pomdct jej nadychnut sa. Ak strati vedomie, pomdct jej ho
znovu nadobudnut.

b. psychickd podpora

Stava sa, Ze posadnuta osoba pocas exorcizmu preziva velky strach. Vtedy velmi
pomaha to, ak ju niekto drzi za ruku, pripadne na chvilu ju objime. Ak je pritomny
niekto z pribuznych, robi to on; ak nie, tak vzdy osoba rovnakého pohlavia.

(4) Poslusnost exorcistovi:

Pocas celého priebehu exorcizmu treba zachovat poslusnost exorcistovi a riadit
sa jeho pokynmi i usmerneniami. Asistenti nesmu prevziat tlohu exorcistu. Kaz-
dé konanie na vlastnu past proti voli exorcistu, moze byt velmi rychlo vyuzité zlym
duchom, a to nielen proti posadnutej osobe, ale aj proti tym, ktori jej pomdhajii.>

2 JAN PAVOL IL: Rituale romanum. De exorcizmis et supplicationibus quibusdam. Praenotanda, 35.
Vatican : Libreria Editrice Vaticana, 2013, s. 15.

22 Porov. PAVOL V.: Rituale romanum. De exorcizandis obsessis obsessis a daemonio. Titulus XI.
Caput I, 19. [online] Romae : Polyglottis Vaticanis, 1916. [cit. 28. marca 2017]. Dostupné na interne-
te: http://www.maranatha.it/MobileEdition/T20-ExorcismCover/ENTRA.htm.

3 Viackrat sa stalo, Ze asistenti po¢as manifestdcii vo svojom zapale tak obsttpili posadnutého, Ze ani
exorcista sa k nemu nemohol dostat.

24 Porov. KOCANDA, B.: Postuga kaptana-egzorcysty. Duchowo$é. Tozsamosé. Praktyka. Krakow :
Bratni Zew, 2004, s. 227.

5 Porov. KOCANDA, B.: Jak pomagac cierpigcym z powodu dziatania ztych duchéw. Poradnik. Krakéw
: Bratni Zew, 2007, s. 77.
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Taktiez nesmu slovne reagovat na to, ¢o zli duchovia rozpravaju, na ich narazky,
vysmech, ¢i iné absurdnosti. Nesmu im klast ziadne otdzky, ani sa k nim ozyvat.*

Zaroven ,su povinni zachovat diskrétnost a nepoddvat informdcie ani pred kona-
nim exorcizmu ani po jeho skonceni“

(C) Sluzba medzi exorcizmami
Sluzba veriacich medzi jednotlivymi exorcizmami moze byt trojaka.

(1) Sluzba modlitby a péstu:

Bod 31 uvodnych poznamok nového ritudlu upozornuje exorcistu ,na to, Ze isty
druh zlych duchov nie je mozné vyhnat inak nez modlitbou a péstom,” preto ma dbat
o to, aby sa ,,¢o najviac pouzivali tieto dva prostriedky na vyprosenie BoZej pomoci“®

Tu sa odkryva velky priestor pre sluzbu jednotlivcov i modlitebné skupiny. M6Zu
napriklad vytvorit postnu i modlitebnt retaz okolo exorcistu i posadnutej osoby,
ako aj jej blizkych; mo6zu organizovat pravidelné modlitbové stretnutia ¢i adoracie
s umyslom modlit sa za posadnutého i exorcistu.

(2) Pomoc posadnutej osobe

Aj novy aj stary ritudl povzbudzuje i vyzyva posadnutt osobu, nakolko jej to
mentélny i fyzicky stav dovoluje, aby sa modlila za seba, posiliiovala sa ¢astym pri-
jimanim sviatosti i péstom, cvicila sa v umftvovani, ¢asto obnovovala vieru prijatu
v krste, trpezlivo znasala ttoky zlého i nestracala nadej v BoZiu pomoc. A v tom
vSetkom posadnutd osoba potrebuje neustdlu pomoc, lebo zli duchovia jej v tom
budu prekazat vSetkymi moznymi sposobmi. Teda potrebuje niekoho, kto sa bude
s iou modlit, pomdze jej v obnovovani viery, bude ju sprevadzat na sv. omsu, pojde
s flou na sv. prijimanie, odprevadi ju k sviatosti zmierenia, bude s fiou ¢itat Bozie
slovo, atd.

Délezitou ulohou vsetkych, ktori stt okolo posadnutej osoby, je prindsat jej kres-
tanskd nadej v oslobodenie. Posadnutie totiz v osobe rodi bolest i trapenie z bez-
mocnosti; nedokaze si sama poradit s problémom posadnutia. Ak proces oslobode-
nia trva dlho, posadnuta osoba straca nadej i vieru. Preto pomahajtici by mali svojimi

26 Porov. PAVOL V.: Rituale romanum. De exorcizandis obsessis obsessis a daemonio. Titulus XI.
Caput, 15. [online]. Romae : Polyglottis Vaticanis, 1916. [cit. 28. marca 2017]. Dostupné na interne-
te: http://www.maranatha.it/MobileEdition/T20-ExorcismCover/ENTRA.htm.

27 JAN PAVOL IL.: Rituale romanum. De exorcizmis et supplicationibus quibusdam. Praenotanda, 19.
Vatican : Libreria Editrice Vaticana, 2013, s. 12 - 13.

8 JAN PAVOL IL: Rituale romanum. De exorcizmis et supplicationibus quibusdam. Praenotanda, 31.
Vatican : Libreria Editrice Vaticana, 2013, s. 14.

29 Porov. JAN PAVOL IL.: Rituale romanum. De exorcizmis et supplicationibus quibusdam. Praenotan-
da, 32. Vatican : Libreria Editrice Vaticana, 2013, . 14.; PAVOL V. Rituale romanum. De exorcizandis
obsessis obsessis a daemonio. Titulus XI. Caput I, 12. [online]. Romae : Polyglottis Vaticanis, 1916.
[cit. 28. marca 2017]. Dostupné na internete: http://www.maranatha.it/MobileEdition/T20-Exorci-
smCover/ENTRA.htm.
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postojmi jej neustale ukazovat na moc Krista i vzbudzovat v nej presvedcenie, Ze Boh
je nespochybnitelnym garantom jej oslobodenia.*

Okrem toho, je délezité, aby posadnutd osoba nezostavala sama, zvlast ked
zli duchovia (zvycajne st to duchovia smrti) sa vyhrazaju, Ze urobia véetko, aby ju
pozbavili Zivota.> A tiez v pripadoch ak posadnuta osoba patrila do satanistickej ¢i
okultnej alebo ezoterickej sekty. Vtedy treba zabranit dal$im kontaktom (aj telefo-
novaniu i chatovaniu) so sektou i s jednotlivymi ludmi patriacimi k sekte, lebo to
neprospieva procesu oslobodenia, ba niekedy aj zhor$uje stav posadnutosti. AvSak
nemdzeme posadnutt osobu zatvarat akoby do vézenia, lebo to v nej moze vyvola-
vat vzburu i agresivitu. Tato izolaciu jej musime néleZite vysvetlit i zdoraznit, Ze je
to len na urcity ¢as.>

Pritomnost inej osoby pri posadnutom, zvlast v tazkych stavoch posadnutia,
je velmi dolezita v noci. Nemusi byt priamo v tej istej izbe, kde posadnutd osoba
spi, ale napriklad vo vedlajsej miestnosti. Je dobré vSak nechat otvorené dvere, aby
sme mohli nacuvat, ¢i zly duch netrdpi posadnutt osobu (zhadzovanie z postele,
stav podobny hypnoze, utekanie z domu, ubliZovanie sebe alebo inym, tazké no¢né
mory, prezivanie neprijemnych dotykov na tele, velky strach, dusenie sa a nemoz-
nost sa nadychnut a pod.). Vtedy treba zacat sa modlit modlitbu oslobodenia i st¢as-
ne pomahat posadnutej osobe, aby si neubliZila. Inak by to mal byt ¢as straveny
v bdeni i modlitbe za posadnutého.

Z uvedenych faktov vidime, Ze jeden ¢lovek toto vSetko nezvladne. Ani rodina
posadnutej osoby nemusi byt schopna toto vSetko zabezpecit. Takze sa tu otvara
priestor pre uz spominanu duchovnt rodinu, pripadné dalsich veriacich.

(3) Pomoc rodine posadnutého:

Neodmyslitelnou tlohou najblizsich je vytvorit atmosféru lasky, ktora ,vsetko
zndsa“ (porov. 1Kor 13, 7). Zivot s posadnutou osobou, zvlast od momentu odhalenia
posadnutia i zacatia procesu oslobodzovania, nie je vobec lahky. Je to ¢as neustaleho
bdenia, starosti o bezproblémovy prichod k exorcistovi i potom spat domov, nepo-
chopitelné stavy i spravanie sa posadnutého, manifestacie zlého, pokusy o titek ale-
bo fyzické napadanie blizkych, tzkosti spojené s bezradnostou z neustalej negacie
Boha i v8etkého posvitného zo strany posadnutého a pod. Toto vsetko prinasa so
sebou vela neporozumenia, bolesti i trapenia. A napriek tomu v tomto nelahkom
spoluziti s posadnutou osobou potrebuju jej blizky vidiet v nej BozZie dieta a poma-
hat jej i milovat ju bez podmienok. Zaroven musia jej vela odpustat i neustale jej pre-

30 Porov. KOCANDA, B.: Jak pomagac cierpigcym z powodu dziatania ztych duchéw. Poradnik. Krakow
: Bratni Zew, 2007, s. 46 - 47.

3 Samovrazedné pokusy vznikaju najcastejsie pod vplyvom vnutornych hlasov zlych duchov, ktori
si nevedia poradit s modlitbami i konanim prinasajucim oslobodenie pre posadnutt osobu. Preto
sa snazia ju usmrtit. Tieto pokusy mozu prichddzat v kazdej chvili diia ¢i noci; zvlast vtedy, ak je
posadnutd osoba sama. Preto je potrebné podla moznosti zabezpecit stalu pritomnost inej osoby.

2 Porov. KOCANDA, B.: Jak pomagac cierpigcym z powodu dziatania ztych duchéw. Poradnik. Krakéw
: Bratni Zew, 2007, s. 47 - 48.

3 Porov. KOCANDA, B.: Jak pomagac cierpigcym z powodu dziatania ztych duchéw. Poradnik. Krakéw
: Bratni Zew, 2007, s. 59 - 60.

THEOLOGOS 2/2017

129



n3Msodiunmmm O - O

[EEN
w
o

IMRICH DEGRO

javovat vela lasky. Nie je to lahké. Ale len v takejto atmosfére lasky budti velmi rychlo
odhalované klamstva i neutralizované pasce zlych duchov. A tu sa tiez otvara velky
priestor pre sluzbu veriacich, lebo rodina i najblizs$i posadnutého potrebujut povzbu-
denie i utechu, potrebuju si oddychnut (v tom dobrom slova zmysle) od posadnutej
osoby a nacerpat silu.

Dalgia pomoc moze byt spojena s prichddzanim na exorcizmus, ked%e sa odpo-
ruca, aby sa konal v kaplnke, alebo inom vhodnom mieste, chrdnenom od verejnos-
ti.» Neodportca sa cestovat verejnou dopravou ani taxikom. Najlepsie sikromnym
autom, aby v pripade manifestacii zlych duchov sme nevyvolavali zbyto¢ny rozruch
a pocity hanby u posadnutej osoby. ZIi sa moézu totiz usilovat zabranit stretnutiu
s exorcistom (nastupia manifestacie, posadnuta osoba bude chciet utiect, bude sa
nevhodne spravat, auto sa pokazi a pod.). Preto je vhodné, aby ju sprevadzali via-
ceri ludia a nielen jeden ¢lovek. Je dobré mat pri sebe aj svitent vodu a v pripade
potreby ju pouzit.® A tu sa tieZ otvara priestor pre sluzbu sprevadzania k exorcistovi
i spat domov, pontiknutie odvozu autom, sluzbu modlitby za bezproblémovy pri-
chod na exorcizmy a pod.

(D) Po exorcizmoch

V bode 36 tvodnych pozndmok nového ritudlu nachadzame vyzvu, aby ten, kto
je uz oslobodeny od trapenia satana, osobne i spolo¢ne s ¢lenmi svojej rodiny, vzdal
Bohu chvalu za prijaty dar pokoja. Aby dalej vytrval v modlitbe, v ¢itani Svitého pis-
ma, aby ¢asto pristupoval k sviatosti zmierenia i Eucharistii, viedol krestansky Zivot,
robil skutky milosrdenstva i prejavoval laskou voci vietkym.” A stary ritual este pri-
dava vyzvu, aby sa vyhybal hriechu a nedal tak znovu diablovi prilezitost sa vratit.3*

Tu sa otvara velky priestor zvlast pre krestanské spolocenstva, ktoré budu
ochotné prijat medzi seba tychto novych ,bratov i sestry“ a pomahat im kracat uz
v nasttipenej ceste viery i povzbudzovat ich vo viere.

Zaver

Uvedend analyza nas vedie k dvom zdverom.

Prvym je konstatovanie, Ze ide o velmi komplexnt i ndro¢nt sluzbu. Zivot
s posadnutou osobou totiz nie je jednoduchy a vyzaduje si velkt angazovanost. Vela

34 KOCANDA, B.: Jak pomaga¢ cierpigcym z powodu dzialania ztych duchéw. Poradnik. Krakéw : Brat-
ni Zew, 2007, s. 47 - 48.

3 Porov. JAN PAVOL IL: Rituale romanum. De exorcizmis et supplicationibus quibusdam. Praenotan-
da, 33. Vatican : Libreria Editrice Vaticana, 2013, s. 14.; PAVOL V.: Rituale romanum. De exorcizandis
obsessis obsessis a daemonio. Titulus XI. Caput I, 11. [online] Romae : Polyglottis Vaticanis, 1916.
[cit. 28. marca 2017]. Dostupné na internete: http://www.maranatha.it/MobileEdition/T20-Exorci-
smCover/ENTRA.htm.

36 Porov. KOCANDA, B.: Jak pomaga¢ cierpigcym z powodu dzialania ztych duchéw. Poradnik. Krakéw
: Bratni Zew, 2007, s. 74 - 76.

3 Porov. JAN PAVOL IL.: Rituale romanum. De exorcizmis et supplicationibus quibusdam. Praenotan-
da, 36. Vatican : Libreria Editrice Vaticana, 2013, s. 15.

38 Porov. PAVOL V.: Rituale romanum. De exorcizandis obsessis obsessis a daemonio. Titulus XI.
Caput I, 21. [online]. Romae : Polyglottis Vaticanis, 1916. [cit. 28. marca 2017]. Dostupné na interne-
te: http://www.maranatha.it/MobileEdition/T20-ExorcismCover/ENTRA.htm.
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neocakavanych situdcii i sistavna neistota toho, ¢o sa moze stat v najbliz$ej mind-
te, Casto vyvoldva v pomahajucich napitie, stres i dokonca strach. Démoni sa chcu
pomstit tym, ktori poméhaju posadnutym (a pouZivaju si k tomu i samotnu posad-
nutd osobu). No posadnutie nie je infekciou. Nemusime sa bat, Ze diabol , presko¢i
na nas. Ak sa za¢neme za tychto 'udi modlita pomahat im, diabol nas bude intenziv-
nejSie pokusat, ale neposadne nés (ak mu my k tomu nedame stihlas). Bude vnasat
napdtie medzi nds, aby izoloval posadnutti osobu, lebo vie, Ze ak jej za¢neme poma-
hat, on prehrd. Potrebujeme na toto vsetko pamatat i usilovat sa byt v milosti posva-
cujucej, podla moznosti prijimat denne Eucharistiu a viest pravidelny zivot modlitby
i zvlast sa denne modlit o ochranu seba i svojich blizkych. Tym sice napatie i neporo-
zumenia neodstranime, ale aj napriek tomu budme k suzovanym osobam trpezlivi
i prejavujme im lasku, aj ked vzhladom na ich spravanie je to niekedy velmi ndroc¢né.

Druhym je fakt, Ze absentuje solidna formdcia - tak knazov, zasvétenych i lai-
kov a modlitebnych skupin - pre sluzbu ,prvého rozligovania“ Ak ide o dalsiu sluz-
bu, je pomerne dost tych, ktori by chceli priamo asistovat pri exorcizmoch. No ich
pohnutkou je skor zvedavost alebo tiizba pochvalit sa pred inymi. Malo je vSak tych,
ktori by chceli sluzit posadnutym a ich blizkym medzi exorcizmami, mozno este tak
raz ¢i dvakrat a dost. A uz vobec nie vytvarat duchovnt rodinu pre posadnutych a ich
rodiny. Pri¢inou méze byt uz spominana chybajtica formdcia i osveta, ako aj magicky
postoj mnohych veriacich k samotnému exorcizmu.
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Abstract: The question of the relationship between the Church and the state is constantly actual. We will
briefly focus on forming this relationship and defining the basic functions of the state from the point of
view social doctrine of the Church in submitted contribution. The most important task of the state is to
protect the human rights and dignity of man. However, it is necessary to connect properly the complying
with individual freedoms and state interference, which must always respect the principle of subsidiarity.
This, moreover, presupposes an ethical aspect with which political power is connected. The role of the
state is therefore a service to citizens, in spirit of which the forming of social discourse is needed.

Key words: Social doctrine of the Church. State. Ethics. Economics. Principle of subsidiarity.

Otazka vztahu medzi Cirkvou a $tatom je neustale aktudlna. V predlozenom
prispevku sa stru¢ne zameriame na formovanie tohto vztahu a na vymedzenie zak-
ladnych funkcii $tatu z pohladu socidlnej nauky Cirkvi. Pozornost socialnej nduky
Cirkvi sa bude upriamovat predovsetkym na definovanie mravnej tlohy a zmyslu
$tatu. Stat totiz nie je chapany len ako nejaky nahodny historicky ttvar, ale vyplyva
z antropologie ¢loveka ako socidlnej bytosti, ktora sa stava jeho cielom. Preto je $tat
len nevyhnutnym prostriedkom pre realizaciu a rozvoj ¢loveka (porov. QA 18), ale
nie cielom ludskej existencie, ako to ¢asto zaznievalo v ideoldgiach.

Formovanie vztahu medzi Cirkvou a §taitom na pozadi novovekej

premeny spolo¢nosti

V obdobi moderny doslo vo vztahu medzi Cirkvou a $tatom k premene, kto-
rd bola vysledkom novovekého kultarno-politického procesu. Krestanstvo v staro-
veku sa v otdzkach politiky prili§ neangazovalo, ¢i uz z dévodov prenasledovania
alebo ststredenia sa na o¢akavanie druhého prichodu Krista. Oc¢akavana partizia
vSak nenastala. Po roku 313 sa krestania navyse stali rovnocennou sti¢astou spoloc¢-
nosti, za ktora postupne prevzali zodpovednost a preto sa pochopitelne zacali otva-
rat otazky o vztahu medzi Cirkvou a politickou mocou. Doslo i k istému prepojeniu
medzi cisarom a Cirkvou, v ktorej cisar ziskal vyznamné postavenie. Tento vztah bol
tiez ovplyvneny dal$imi dejinnymi udalostami spojenymi s rozdelenim Rimskej riSe
na Vychod, kde po presunuti hlavného mesta rige vznikd Konstantinopol a na Zapad.
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Neskor zohral kIai¢ovu ulohu aj rozpad Rimskej rise. S tym sa zacal vyrovnéavat rodia-
ci sa stredovek.

Stredoveké chapanie vztahu medzi Cirkvou a $tatom sa nieslo v duchu augusti-
novského konceptu dvoch obci z diela De civitas Dei (Bozi stdt), ktory ovplyvnil
nasledujtice zadpadné dejiny. Obidve obce maju Specifické poslanie. Augustin ocero-
val, Ze Rimska ri$a dokazala vytvorit tak velké impérium s pravom, ktoré malo zabez-
pecovat slobodu a spravodlivost pre vietkych jeho ob¢anov, ale nemohla vytrvat vec-
ne, pretoze nie je bozskd, ako tomu verili Rimania. Preto pad Rimskej rie (5. stor.),
ktory vrcholil v ¢ase Augustina, nie je koncom sveta alebo dejin, ako sa domnievali
mnohi Rimania, ale len opakujticim sa scendrom, ktorym presli aj mnohé predcha-
dzajuce riSe a ktorymi budt prechadzat mnohé nasledujuce. Jediné ¢o moze svetska
obec - $tat urobit, je snazit sa o mier a spravodlivost v tomto svete. AvSak kvéli hries-
nosti ¢loveka bude vzdy vystaveny problémom a preto sa statu nikdy nepodari vytvo-
rit raj na zemi, pretoZe na tomto svete nie je dokonaly Zivot mozny. Z toho vyplyva, ze
¢lovek nemdze do tejto obce vkladat nadej, ktortt moze naplnit len obec Bozia. Ulo-
hou Bozej obce, ktort na Zemi zastupuje Cirkev, je priviest ¢loveka k spase.

Mozeme teda povedat, Ze iSlo o snahu realisticky nahliadnut na instittciu Statu
a $tatnej moci, ktorej iloha je obmedzena len na zabezpecovanie poriadku na Zemi.
Cloveku teda nestai Zit vo svetskej obci, ktorti predstavoval rozpadajtici sa Rim, ale
potrebuje aj obec Boziu, ktord naplni jeho naddeje a zaisti mu spasu. Tak sa Cirkev
stdva posvatnou univerzalnou autoritou, zatial ¢o $tat autoritou politickou. Jeho tllo-
hou je chranit Cirkev a pomahat jej pri vychove a vedeni dusi v pozemskom zivote.’
Touto predstavou silne otrasie novovek, ktory ukon¢i kltacovy vplyv Cirkvi v politic-
kom priestore a vytvori novy typ vztahu medzi Cirkvou a $tatom.

Histdria vzniku moderného $tatu siaha do 15. - 16. storocia v Taliansku, kde
(aj vdaka rozkvitajucemu obchodu) zacali vznikat, od vonkajsej autority nezavislé,
nové typy mestskych statov. Na rozdiel od predchddzajucich typov statov, ktorych
fungovanie urcovali vnutorné $truktury zdkona a moci, ustanovené tradiciou ale-
bo vy$$ou autoritou, v mestskych statoch zodpovednost spocivala na individualnych
schopnostiach a vedomej politickej a myslienkovej ¢innosti jednotlivcov. Me$tan sa
domahal svojich slobdd a prav pre seba a svoj majetok doslednejsie nez nevolnik
ranného stredoveku a mal ambiciu podielat sa na spolo¢enskom Zivote. Stat zacal
byt vnimany ako nieco, ¢o je mozné chdpat a ovplyviiovat prostrednictvom rozumu,
¢o vystihuje aj napriklad Hobbesova alebo Lockova tedria ,spolocenskej zmluvy
vysledkom ktorej ma byt rozumné usporiadanie spolo¢nosti.> Tak za¢inaji ndrody
v eurdpskom priestore budovat centralizované $taty ako politické jednotky:

Postupne sa v procese moderny stava $tat politickym zvazkom celej spolo¢nosti.
Obdobie moderny vytvorilo politicky systém, v ktorom dochddza k odluceniu $tatu
od svetonazorového ramca, ktory predstavuje najma nabozenstvo. Cirkev uz nema

1 Porov. TARNAS, R.: VidSeri zdpadnej mysle. Bratislava : Spolok slovenskych spisovatelov, 2015, s. 157
-158.

2 Porov. TARNAS, R.: Viseri zdpadnej mysle, 2015, s. 231.

3 Porov. PETRACEK, T.: Cirkev, tradice, reforma. Odkaz Druhého vatikdnskeho koncilu. Praha :
Vysehrad, 2016, s. 83.
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moznost zasahovat svojou autoritou do mocensko-politickych kompetencii $tatu,
ako to bolo este v stredoveku.+ Na druhej strane ani $tat nesmie zasahovat do vnut-
rocirkevnych zdlezitosti, ako sa to dialo napriklad pri ustanovovani biskupov a fara-
rov, pri ur¢ovani nabozenskych kultovych foriem a otazok svetondzorového presved-
¢enia.’ Toto vymedzenie vlastnych kompetencii a rdmca posobenia nakoniec, hoci
nie bezkonfliktnou cestou, prinieslo vyhody pre obe strany. To vSak neznamena, Ze
Cirkev alebo stat sa nemézu vyjadrovat k druhej strane. Zo strany $tatu ide napri-
klad o apel na dodrziavanie zakonodarstva, zvlast v pripade, ked dochddza k ud-
skopravnym, ekonomickym alebo trestnoprdvnym deliktom. Zo strany Cirkvi ide
predovsetkym o moralny apel vztahujuci sa k reSpektovaniu prirodzenych hodn6t
a prav ¢loveka.

Spolo¢né dobro a dostojnost ¢loveka ako ciel statu

Uz prva socidlna encyklika Rerum novarum zdoraziuje, Ze primarnou povin-
nostou $tatu a jeho predstavitelov je angaZovanost sa za spolo¢né dobro: ,Viddcovia
Stdtov musia teda na prvom mieste prispiet vSeobecne suborom zdkonov a politic-
kych ustanoveni, usporiadat a spravovat stdt tak, aby to prirodzene viedlo k verejnej
i sukromnej prosperite. Prdve to je prejav ob¢ianskej rozvdznosti a povinnost veducich
predstavitelov ndrodov.“ (RN 26) Uloha $tatu je preto primdrne socidlna v tom naj-
SirSom zmysle slova - ma vytvarat podmienky pre ludsky dostojny zivot. Ak docha-
dza k zlyhaniu tejto socidlno-moralnej dimenzie u predstavitelov $tatu, dochadza
k naruseniu socialnej spravodlivosti, ako to uviedol Benedikt XVI. v encyklike Deus
caritas est odkazujtic k slovam Augustina: ,Stdt, ktory by nebol organizovany na zdk-
lade spravodlivosti, by sa zmenil na ,velki bandu zlodejov“.“ (DCE 28)

4 Vstdlasnosti uz je otdzka krestanského $tatu minulostou. Musime rozli§ovat medzi pojmom kre-
stansky $tdt, aj ked sa eSte objavuje v socidlnej encyklike Pia XI. Divini redemptoris a pojmom kre-
stanskd spoloc¢nost, pripadne spolocnost inspirovand krestanstvom. Vzhladom k svetonazorovej
neutralite $tatu je délezité zdéraziovat pluralitny priestor aj pre odlisné formy konfesionalneho
vierovyznania. V tejto suvislosti socidlna nduka hovori o prave na vierovyznanie, ktoré patri k ud-
skym pravam: ,V nijakom pripade neslobodno pod zdmienkou nevyhnutnosti rozvoja druhym vnu-
covat vlastny spésob Zivota alebo vlastnu ndbozensku vieru.”, hovori Jan Pavol II. v Sollicitudo rei
socialis, ¢l. 32. VystiZne tento problém pomenoval aj rusky myslitel Nikolaj Berdajev, ktory upozo-
riluje na skuto¢nost, Ze §tat disponuje mocou a z toho hladiska sa moze jej realizécia dostat do kon-
fliktu s ideami evanjelia, ktoré nie je mozné presadzovat mocensky. Preto sa nie je mozné vratit ku
starej teokracii, ku starému heteronémnemu vztahu Cirkvi a ostatnych stranok Zivota a tvorby.
V starych teokracidch nebolo skuto¢ne dosiahnuté Bozie kralovstvo, ale bolo len symbolizované
a prejavovalo sa vo vonkaj$ich formach a znameniach. Ak sa maju morélka, poznanie, umenie, §tat
i hospodarstvo stat naboZenskymi, mozZe sa to udiat len slobodne a zvntitra, nie nasilne a zvonku.
Porov. BERDAJEV, N. A.: Novy stfedovek. Cerveny Kostelec : Pavel Mervart, 2004, s. 42 - 43; RiSa

Ducha a risa Cisdrova. Bratislava : Kalligram, 2003, s. 50n.
Podla Richarda Cemusa je chybou domnievat sa, Ze krestansky svet a krestansku spolo¢nost je mozné

vytvorit tym, Ze utvorime krestansku spolo¢nost, krestanské zakony, krestanské programy atd.,
jednoducho krestanské prostredie, a tym z ¢loveka vyrastie dobry ¢lovek. To skér pripomina akysi
,krestansky marxizmus”, ne krestanstvo vychadzajtce z evanjelia. Porov. CEMUS, R.: Otazka zla
vo svete. In: SPIDLIK, T. (ed.): Spiritualita kiestanského Vychodu. Velehrad : Refugium, 2002, s. 48
- 49.

5 Porov. SUTOR, B.: Politickd etika. Trnava : Dobrd kniha, 1999, s. 195.
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V linii zasadzovania sa za spolo¢né dobro pokracuju vsetky socidlne dokumenty
Cirkvi. Okrem re$pektovania a zasadzovania sa za ochranu ludskych prdv (porov. PT
24) je klu¢ovou tlohou $tatu chranit mier a hospoddrsku oblast, o ktorej Jan Pavol
II. vencyklike Centesimus annus hovori: ,,Hospoddrska c¢innost, najmd trhové hospo-
ddrstvo, sa neméze vyvijat v nejakom instituciondlnom, pravnom a politickom vdkuu.
Naopak. Ono predpokladad istotu, ktord zarucuje individudlnu slobodu a vlastnictvo,
ako aj stabilni menu a tcinné verejné sluzby. Preto hlavnou tlohou $tdtu je zarucit
tuto istotu, aby ten, ¢o pracuje a vyrdba, mohol vyuzivat plody svojej prdce a bol moti-
vovany vykondvat svoju prdcu efektivne a poctivo.“ (CA 48)

Uloha $tatu ma byt teda aktivna v zasadzovani sa za ludské prava a z nich vyply-
vajutcej socidlnej spravodlivosti, socidlneho mieru, ochrany Zivotného a Iudského
prostredia, ktoré nemézu byt ponechané len na trhovy mechanizmus (porov. CA

40).°

Uloha $tatu v trhovom hospodarstve

Koniec 19. storocia bol charakteristicky istou pasivitou v socialnej angazovanos-
ti sa zo strany $tatu, ktora nechavala pomerne volny priestor pre také formy podnika-
nia, ktoré sa dostali do rozporu s [udskymi pravami. To sa nakoniec stalo predmetom
kritiky encykliky Rerum novarum a Lev XIII. naliehal na ndpravu v otazke neddstoj-
ného zaobchddzania s robotnikmi, ktorych si ma $tdt vziat osobitne na starost (RN
27), md sa zasadzovat za ich obranu a zakrod¢it, ak ich z1é socidlne postavenie je zne-
uzivané: , Ak robotnik pod tlakom potrieb alebo zo strachu z niecoho horsieho pristu-
pi na krutejsie dohody, ktoré Ziada vlastnik alebo podnikatel a chtiac-nechtiac musia
byt prijaté, toto znamend podstuipit ndsilie, proti ktorému sa spravodlivost buri.“ (RN
37)

Od Leva XIII. sa v socidlnej nduke principidlne mnoho nezmenilo. Stdle sa zd6-
raziiuje pravo $tatu zasahovat a regulacne vstupovat na trh, ak si to vyzaduje spolo¢-
né dobro. Pius XI., v suvislosti s kritikou socidlne slepého trhu, zdoraznuje, ze , hos-
poddrsky poriadok neméze byt ponechany volnej konkurencii jednotlivych sil. Z toho
pochddzaji vsetky omyly individualistickej ekonémie. Zabuda a opomina, Ze hospo-
ddrstvo md svoj socidlny a nie menej tiez mordlny charakter, a pozaduje, aby verejnd
moc ho uznala a ponechala v tplnej slobode, ako keby v trhu alebo vo volnej konku-
rencii malo ndjst svoj riadiaci princip a regulativ. [...] IbaZe volnd konkurencia, hoci
je urcite ¢imsi spravodlivym a uZito¢nym, pokial je udrzand v dobre stanovenych hra-
niciach, nijako neméze byt regulativom hospoddrstva.” (QA 89) To by malo za ndsle-

6 Jan Pavol II. tuto ideu potvrdzuje aj v encyklike Redemptor hominis (¢l. 17): ,Cirkev vZdy udila, Ze je
povinnostou ¢loveka pracovat pre spolo¢né dobro a [...] Ze zdkladnou povinnostou verejnej moci je
starostlivost o spolo¢né dobro spoloc¢nosti; z toho zdroveri vyplyvaju zdkladné prdva verejnej moci.
Prdve v mene tychto predpokladov, tykajicich sa objektivneho etického poriadku, prdva verejnej
moci neslobodno chdpat ind¢ ako na zdklade respektovania objektivnych a neporusitelnych prav
¢loveka. Spolo¢né dobro, ktorému verejnd moc sltizi v stdte, sa dosahuje naplno len vtedy, ked vsetci
obéania st si isti svojimi prdvami. V opa¢nom pripade nevyhnutne prichddza k rozkladu spolo¢nosti,
k opozicii ob¢anov proti verejnej moci alebo k situdcii ttlaku, zastrasovania, ndsilia a teroru. O tom
ndm poskytli dostatok prikladov totalitné rezimy ndsho storocia. Teda princip ludskych prdv hlboko
siaha do oblasti socidlnej spravodlivosti a stdva sa meradlom pre jej zdsadné preverovanie v Zivote
politickych organizmov.”
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dok zniZenie dostojnosti $tatu, ktory sa stal sluzobnikom a poslusnym ndstrojom
Tudskych ndruzivosti, zatial' ¢o by mal nestranne disponovat mocou zameranou
na spolo¢né dobro (porov. QA 109).

Uloha a moc §tatu teda nema byt samoticelna, ale ma reagovat na nezodpo-
vedné vyuzivanie ludského kapitalu, zvlast, ak je jednotlivec v situdcii, kedy nema
takpovediac na vyber. Preto ma §tat pravo koordinovat, sankcionovat a strazit poria-
dok. V tomto zmysle papez Frantisek hovori, ze ,obmedzenia, ktoré md ukladat zdra-
vd, zreld a zvrchovand spoloc¢nost, sa tykaju predvidavosti a obozretnosti, adekvdtnej
reguldcie, dohladu nad aplikdciou noriem, boja proti korupcii, operativnej kontroly
nad neZiaducimi ucinkami vyrobnych procesov a pripadného zdsahu v neurcitych ale-
bo potencidlnych rizikdch.“ (LS 177)

Podobne sa k ulohe $tatu vyjadril Jan Pavol II. v stvislosti s monopolmi: L Stdt
md prdvo zasiahnut, ak osobitné situdcie vyvolané monopolmi hatia a zdrzuju vyvoj.“
(CA 48) Na tento problém poukazal aj znamy ekondm Friedrich A. Hayek, ktory
ukazal, ze §tadtom podporované podmienky pre monopoly mé6zu viest k istej forme
centralizacie hospodarskej moci, k ovladnutiu $tatu a v podstate trhu.” Otazkou vsak
je, i sucasny sStat dokaze zvratit negativne trendy, ktoré ohrozuju realnu politicka
moc. Ako poznamenava Benedikt XVI. - vplyvom ekonomickej globalizdcie sa stat
dostal do situécie, kedy musi ¢elit roznym obmedzeniam, ktoré menia politickti moc
Statov (porov. CV 24). Tato situdcia stvisi s hospodarskou mocou, ktorej negativne
prejavy kritizoval uz Pius XI.: ,To ¢o dnes predovsetkym bije do oci, je nielen stistre-
denie bohatstva, ale tiez aj nahromadenie obrovskej moci, neobmedzené ovlddnutie
hospodadrstva v rukdch niekolkych.“ (QA 105), ¢o vedie k tomu, Ze ekonomickd hege-
ménia zniZuje dostojnost Statu (porov. QA 109).

Aj po takmer storo¢i od tychto slov sme opét svedkami trendov upadku moci
narodnych $tatov, o reflektuje aj Frantisek a poznamenava, ze ,,ekonomicko-financ-
nd dimenzia nadndrodnej povahy smeruje k ovlddnutiu politiky.“ (LS 175) Benedikt
XVI. v8ak varuje pred presadzovanim ,konca ulohy statu“ (CV 41). Ekoném Lubomir
Mlcoch konstatuje, Ze kritika $tatu v naSom regione je navyse reakciou na hypertro-
fovany a degenerovany $tat redlneho socializmu.® Mnohi viak v tejto stvislosti varuju
pred rizikom prehibenia socialnej nerovnosti, ak §tat ako garant spolo¢ného dobra
strati moznosti ovplyviiovat trh, ktory sdm osebe neriesi otazky socidlneho charak-
teru. Franti$ek v tomto zmysle hovori o ideoldgidch, , ktoré obrariuju absoliitnu auto-

7 Podla Hayeka je primarnou pri¢inou dominancie monopolov samotna politika jednotlivych krajin,
ktord im vytvara podmienky a tym méZe pdsobit kontraproduktivne vo¢i konkurencieschopnosti
mensich podnikov. Hayek v$ak rozliSuje medzi sukromnym a $tatnym monopolom, ktory moze
byt pre dobro spolo¢nosti rovnako velkym problémom. Potom ,$tdt, ktory je vo vsetkych smeroch
zapleteny do prevddzkovania monopolistického podniku, bude sice mat drvivii moc nad jednotli-
vcom, bude to vsak slaby $tdt, pokial ide o slobodu formulovat vlastnt politiku. Apardt monopolu
zacne byt totoZny s apardtom $tdtu a Stdt sdm zacne byt stdle viac stotoZriovany so zdujmami jeho
predstavitelov neZ vSeobecne so zdujmami ludu.” HAYEK, F. A.: Cesta do otroctvi. Praha : Academia,
1990, S. 153; POTOV. S. 47 - 52.

8  Porov. MLCOCH, L.: Analyza a interpretace sou¢asné katolické socialni nauky z pohledu ekono-
mie. In: Katolickd socidlni nauka a sou¢asnd véda. Praha : Vy$ehrad, 2004, s. n9.
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némiu trhov a financné spekuldcie. Tym, bert prdvo kontroly statom, ktoré by mali
bdiet nad ochranou spolo¢ného dobra.“ (EG 56)

Stat je teda nutny, ale je nevyhnutné zodpovedat otazku o hraniciach a moz-
nostiach jeho zasahovania do zivota ob¢anov a ekonomického priestoru. Na jednej
strane sa objavuje kritika (a nie neopravnene) upozoriiujica na moznost zneuzitia
moci a preto odporuca jej ¢o najvacsie obmedzenie. Na druhej strane sa zasahy statu
obhajuju aj kvoli vyssie spomenutym problémom vychadzajucich z konania ¢love-
ka, ktoré nie je vZdy moralne a méze viest aj k ohrozovaniu slobody a prav slabsich
zo strany silnejSich, ¢i uz v rovine fudskych slobod a prav alebo v rovine prerozdelo-
vania ekonomickych hodnét. Socidlna nauka sa nepriklana ani k jednej z krajnych
moznosti, ale zdoraznuje subsididrnu funkciu statu.

Respektovanie subsidiarity zo strany $tatu ako prejav ucty

kjednotlivcovi

Subsidiarita je jednym zo zdkladnych socidlnych principov, ktory zdoraziu-
je reSpektovanie a ochranu osobnych prav jednotlivcov a nizsich celkov pred zasa-
hom vyssej moci, ktora moze tieto prava a kompetencie obmedzovat. Ako sme uz
vysSie ukazali, centralizmus je nielenZe neefektivny, ale moze viest aj k pasivite. Hoci
zijeme v globalizovanom svete a ekonomike, stdle viac sa za¢ina hovorit o navrate
k sebesta¢nosti regionov a podpore drobnych podnikatelov. Nielenze to odlahc¢uje
ndroky na $tat, ale prispieva to k rozvoju regionu a ¢loveka. Uz Aristoteles konsta-
toval: ,Najmenej starostlivosti sa venuje tomu, ¢o je spolocné velmi mnohym; ludia
sa totiZ najvdacsmi staraju o vlastné, menej uz o spolocné, alebo len pokial sa to tyka
jednotlivca. Kazdy zanedbdva spolocné okrem iného preto, lebo sa spolieha nato, Ze
sa o to postard druhy.®

Subsidiarita teda predstavuje realisticky pohlad na potreby, schopnosti a moti-
vacie ¢loveka v Zivote a mozeme ju vyjadrit v zdsade: Tolko kompetencie pre nizsiu
socidlnu jednotku a jednotlivcov, kolko je len mozné a tolko pre vacsiu socidlnu jed-
notku, kolko je nevyhnutné.* Na druhej strane princip subsidiarity tiez zahrfa vytva-
ranie podmienok a pomoc nizs$im celkom zo strany vyssich, v pripade, ze konkrétny
problém nie je mozné riesit na niz$ej urovni. Znamu definiciu v dokumentoch soci-
alnej nduky ndjdeme, z ¢asti u Leva XIIIL. (RN 28), a zvlast u Pia XI. v Quadragesimo
anno: ,Predsa vsak musi ostat jasnd velmi déleZitd zdsada v socidlnej filozofii: ak je
nepovolené odobrat jednotlivcom to, ¢o mbzu vykondvat vlastnymi silami a viastnym
usilim, a pridelit to spolocenstvu, tak je nespravodlivé preniest na vicsiu a vyssiu spo-
lo¢nost to, ¢o mézu vykondvat mensie a niZsie spolocenstvd.“ (QA 80)

Vyssi celok ma tak pomahat niz$iemu a v poslednom rade konkrétnemu ¢love-
ku, ktory je ciefom socidlnej reality. Nie je to samozrejmé vzhladom k moci, ktorou
vyssi celok a riadiaci pracovnici disponuju, pretoze moc je spojena s prili§ velkym
pokusenim vyuZit ju vo svoj (osobny alebo politicky) prospech a zaroven prepadnut
iluzii, ze mocenské postavenie zvysuje hodnotu ¢loveka.

9 ARISTOTELES: Politika. Bratislava : Kalligram, 2009, s. 58.
0 Porov. ANZENBACHER, A.: Kfestanskd socidlni etika. Brno : CDK, 2004, s. 216.

THEOLOGOS 2/2017

137



n3Msodiunmmm O - O

[EEN
w
o

RADOVAN SOLTES

Princip subsidiarity je preto zdroven kritikou akejkolvek formy zneuzitia moci
a totalitnych tendencii v politike. Preto je akceptovany aj v liberalnom prostredi. To
vSak podla Sutora neznamend degradovanie $tatu len na nahradnika. Princip subsi-
diarity nechce slaby $tat, ale stat, ktory si je vedomy svojich kompetencii a mé chranit
dobro jednotlivcov a celku, ktorym ma sltizit a napomahat.” Nakoniec v demokratic-
kom $tdte $tatna moc pochadza od ob¢anov a na to nesmie ziadny politik zabudat.

Vystizne to vyjadril Jan XXIIL.: ,Skisenost uci, Ze tam kde chyba osobnd inicia-
tiva jednotlivcov, nastdva politickd tyrania, ale aj tipadok tych hospoddrskych oblastt,
ktoré su zamerané na vyrobu predovsetkym celého radu takych spotrebnych dobier
a sluzieb, ktoré sa tykaju nielen materidlnych potrieb, ale aj poZiadaviek ducha: dobier
a sluzieb, ktoré osobitnym spdsobom zamestndvaju tvorivi schopnost jednotlivcov.

A naopak, kde chyba alebo nesprdvne sa uskutocriuje nutné dielo stdtu, tam je
nenapravitelny neporiadok, vykoristovanie slabych zo strany bezohladnych silnejsich,
ktori prospievaju kazdej krajine a v kazdom ¢ase ako kiikol medzi pSenicou.” (MM 44)

Preto predstavitelia $tatu musia re$pektovat prava jednotlivcov a nesmu ich
podriadit svojej vizii, ktord v podstate je len odrazom istého programu vladnucej
strany. Ludské prava vyjadrené v tistave demokratického $tatu su normou pre akad-
kolvek vladnucu stranu. Aj Ustava Slovenskej republiky chrani tuto krehku hrani-
cu medzi $tatnou mocou a ob¢anom tym, Ze dovoluje §tatnym organom ,konat iba
na zdklade ustavy, v jej medziach a v rozsahu a spésobom, ktory ustanovi zdkon®,
nie nad ramec zdkona. Ale kazdy ob¢an ,méze konat, co nie je zdkonom zakdzané,
a nikoho nemozno niitit, aby konal nieco, ¢o zdkon neukladd.“> Tym sa otvara priestor
pre slobodu a tvorivost ob¢ana?, ak sa fiou nedostava do konfliktu so zakonom, ¢o
eSte samozrejme neznameng, Ze kazdy prijaty zakon je aj spravodlivy a v prospech
verejného dobra. V tomto zmysle Kompendium socidlnej nduky Cirkvi (¢l. 399) hovo-
ri, Ze nespravodlivy zdkon, ktory je v rozpore s poziadavkami moralneho zdkona,
nezavazuje vo svedomi. Preto je nutna neustdla kontrola $tatnej moci. Ak dochadza
k porusovaniu tychto prav, mozeme hovorit o ohrozeni demokracie. Preto opaku-
jeme, Ze zasah $tatu je z hladiska socialnej nauky legitimny vylucne v stvislosti so
spolo¢nym dobrom a subsidiaritou (porov. QA 46).4

u Porov. SUTOR, B.: Politickd etika, 1999, s. 42.

2 Ustava Slovenskej republiky, ¢l. 2.

3 Samozrejme vyvstdva tu otdzka o moznosti zneuzitia slobody, ¢o sa aj stava. Preto moralka musi
byt nadradena legislative a nie naopak. Co nie je zakazané este nemusi byt moralne. Aby sme sa
vyhli extrémnemu rie$eniu prostrednictvom nekonciaceho kumulovania zdkonov na nespocetné
moznosti zneuzitia slobody, musime si uvedomit, Ze bez eticko-kulttrneho rdmca, ktory tvori étos
spolo¢nosti, sa $tit nestane ludskym, ale premeni sa na $tat predpisov a zdkazov, ¢o je cesta k tota-
lite. Investovanie do kulttry, vzdelania, volnocasovych aktivit a podpory projektov vzbudzujtcich
medziludsky altruizmus ako aj vztah k prirode, je z kratkodobého i dlhodobého hladiska rovnako
dolezité ako ststredenie sa na ekonomicky rast a znizovanie deficitu $tatu.

14 Ide o to, nepodcetiovat ulohu a prava na osobnt realizaciu jednotlivcov a nizsich celkov. V politic-
ko-prévnom systéme mozeme napriklad hovorit o kompetencidch pre uzemné celky, mesté a obce;
v ekonomickom systéme napriklad o kompetencidch zvizov podnikatelov a odborovych zvazov; vo
vede o kompetenciach pre univerzity a vysoké skoly; vo svetonazorovej oblasti o slobodu prejavuy,
vierovyznania a o kompetenciach Cirkvi. Porov. ANZENBACHER, A.: Kfestanskd socidlni etika,
2004, S. 220.
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Rizika statnych zdsahov a byrokracia

Otdzka reguldcie zo strany $tatu vsak nie je jednoduchd. V tomto zmysle pojde
vzdy o dynamické uplatiiovanie moznosti reguldcie. Je to vSak tenka hranica, ktorej
prekrocenie moze viest k autoritativnemu alebo totalitnému presadzovaniu politic-
kej moci. Akykolvek politicky zasah musi sledovat spolo¢né dobro a nielen ideolégiu
tej-ktorej vladnucej strany.

Prikladom mozu byt zasahy $tatov v ekonomike, ktoré sa udiali aj pri posled-
nej ekonomickej krize od roku 2008, prostrednictvom sandcie aj znac¢ne nezodpo-
vedného spravania finanénych instittcii a bankovych sektorov z peniazi danovych
poplatnikov, chranilo sice aj oby¢ajnych obc¢anov, ale zda sa, Ze primarne mali z toho
uzitok ti, ktori tieto straty sposobili - manazéri a veritelia, ktori robili nespravne roz-
hodnutia. Pri vyske strat, ktoré takého nezodpovedné konanie sposobilo asi nebolo
inej moznosti ak by sme nechceli riskovat narusenie socidlneho mieru, hoci islo zo
strany bank a finan¢nikov o hrubé porusenie pravidiel a etiky, ktoré nakoniec viedlo
k tomu, Ze z celej spolo¢nosti urobili rukojemnikov.s

Bolo vsak chybou, Ze stat do tohto prostredia vsttpil? Na ttto otazku nie je
mozné odpovedat jednoduchym ,ano" alebo ,nie”. Na jednej strane sa hovori o tom,
ze zasah narusil trhovy princip, ktory povedie k anomaliam. Na druhej strane sa
zasah obhajuje ochranou oby¢ajnych obc¢anov, ktori by boli nezavinene ,potrestani*
za dosledky $pekuldcii na burze. Musime teda rozliSovat, ¢i zasah statu sleduje sku-
to¢nu spravodlivost alebo len zaujmy istych skupin a ddva ,nové zdplaty” na ,staré
Saty“. Navyse sa tieto $pekulacie a uvolnenie pravidiel nemohli udiat minimalne bez
tolerovania statov, teda bez tolerancie konkrétnych ludi, ktori v predchadzajtcich
obdobiach obsadzovali vladne a uradnicke miesta, prostrednictvom ktorych mohli
vyvoj spominanych udalosti ovplyviiovat. Zda sa, ze problém poslednej ekonomic-
kej krizy je $ir$i a nesuvisi len s nezodpovednym sprdvanim sa finan¢nikov, ale aj
s nezodpovednym spravanim sa politikov, ktori prostrednictvom rozhodnuti alebo
ustupkov nehdjili primarne zaujmy obcanov, ale zaujmy vlastné. Tu sa vSak otvara
stard, vZdy aktudlna otazka korupcie.

Vzhladom k tomu, ze $tat primarne disponuje mocou a je s mocou principidlne
spojeny, socidlna nduka varuje pred moznostou zneuzitia politickej moci, ktoré sa
nakoniec vzdy obrati voci prosperite krajiny, spolo¢nému dobru, déstojnosti ¢loveka
a spravodlivosti. Jan XXIII. v tejto suvislosti hovori o socializdcii, ktora je odrazom
i pri¢inou vzrastajuceho zdsahu verejnej moci do sitkromnej sféry, ako aj do r6znych
oblasti verejného Zivota (porov. MM 46). Hoci ide aj o pozitivne aspekty, sociali-
zacia zaroven ,,mnozi organizacné formy a robi pravne usporiadanie medziludskych
vztahov v kazdej oblasti podrobnejsim. V désledku toho zuzuje pole slobody konania
jednotlivcov. (MM 48) V tomto duchu Benedikt XVI. konstatuje, Ze ,nepotrebujeme
stdt, ktory vsetko riadi, ale stdt, ktory v linii principu subsidiarity velkodusne uzndva
a napomdha iniciativy povstdvajtice z réznych socidlnych sil, spojené spontdnnostou
a blizkostou ludom, ktori potrebujii pomoc“ (DCE 28). Ina¢ podla Jana Pavla II. hro-
zi, Ze sa jednotlivec ocitne pod tlakom z dvoch stran: ,Z jednej je stdt a z druhej trh.
Zavse sa zdd, Ze jestvuje len ako vyrobca a spotrebitel tovarov, alebo ako predmet stt-

15 Porov. KARPIS, J.: ZIé peniaze. Bratislava : INESS, 2015, s. 209.
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nej spravy. Zabtda sa, Ze spoluZzitie ludi nie je zamerané ani na trh, ani na stdt pretoze
md samo v sebe jedinecnt hodnotu, ktorej md slizit stdt i trh.“(CA 49)

Nérast byrokracie je vtomto zmysle ¢asto povazovany za sprievodny znak vyva-
zovania neschopnosti a neefektivnosti institucie, ktora sice moze vniest pravidlg, ale
za cenu utlaku slobody a tvorivosti. Nakoniec ani byrokracia, povazovana za prejav
raciondlneho pristupu k riadeniu, nesplnila o¢akavania a skor sa stala synonymom
absencie schopnych ludi v time a zdpalu pre vec. Vytvorila novy efekt preferovania
sukromnych zdujmov zamestnancov nad zdujmami instittcie, napriek tomu, Ze ich
zivi® Alebo povedané (trochu zjednodusene) ina¢: Stikromna firma a jej zamest-
nanci maju tendenciu zefektiviiovat a zjednodusovat procesy a ndklady. Zamest-
nanci byrokratickej institacie sa drzia predpisanych planov, pretoze akakolvek for-
ma uspory sa nijako, alebo len minimdlne prejavi na ich tabulkovom hodnoteni.
A navyse ¢im viac konkrétna institdcia usetri, tym menej peniazi dostane na svoj
chod v nasledujicom rozpocte. To len podporuje mentalitu nesetrenia, pretoze Set-
rit paradoxne znamend ,mat menej“ Byrokracia je tak nachylnd k tvrdej variante
moci. Kvoli nizkej efektivite ma tendenciu sa rozpinat a stava sa neuverite/ne naklad-
nou (porov. CA 48).

Takyto sposob vykonéavania moci konkrétnymi uradmi? je z hladiska socidlnej
etiky neakceptovatelny, pretoze abstraktnu instituciu $tatu povysuje nad konkrét-
neho ¢loveka. To ¢o ma byt prostriedkom sa potom stava cielom. Administrativna
nepruznost je prvym nebezpecenstvom, ktoré sa tyka rozsirujicej sa institacie. Pre-
to je potrebné pri rieSeni problémov davat ¢o najvacsi priestor decentralizdcii a par-
ticipativnym spdsobom organizacie pred centralnym planovanim, avsak nie za cenu
uvoltiovania pravidiel a uprednostiiovania individualnych zdujmov na tikor spolo¢-
ného dobra.

Zaver

Socidlna nduka Cirkvi teda nehovori o slabom state, ale zaroven odmieta taky
$tat, ktory by chcel vietok spolocensky Zivot viest a preniknut sebou.” ,Stdt, kto-
ry priamo zasahuje do spolocnosti a oberd ju o zodpovednost, plytvd [udskou ener-
giou a spésobuje prebujnenie stdtneho apardtu, ktory ovldda viac byrokratickd logika
ako usilie slizit obéanom.“ (CA 48) To konstatuje nakoniec aj Kompendium socidlnej
nduky Cirkvi, v ktorom sa hovori, Ze ,cielom verejnej spravy na akejkolvek trovni -
$tdtnej, regiondlnej i miestnej - je sluzba obéanom. [...] V rozpore s touto perspekti-

16 Porov. COLLINS, J.: Z dobrého skvelé (Good to Great). Té$in : Eastone Books, 2008, s. 132 - 133.

17 Problém organizdcie a byrokracie je zlozity v tom, Ze na jednej strane ndm organizcie nie¢o naria-
duju, ale na druhej strane od nich nie¢o chceme alebo potrebujeme. Casto sa viak ob¢an stretava
s organizaciou nedobrovolne, minimalne v tom, Ze si nemdZze vybrat tradnika, sudcu, policajta
apod. Sme im takpovediac prideleni. Casto ide len o formélny vztah a navyse ob¢an je v nevyhode
yinformacnej asymetrie’, ked nepozna predpisy tak, ako trad. Verejné organizdcie z nds spravidla
Ziadny priamy prospech nemajti a davaji ndm to ¢asto najavo. Je to désledok politickej usporiada-
nosti spolo¢nosti, ako o tom hovoril uz Max Weber. Organizdcie tak na jednej strane ludia vytvéra-
ju, ale na druhej strane taktieZ intitdcie a organizicie vedu svojich nositelov k tomu, aby v nich
pokracovali. Porov. SOKOL, ].: Etika a Zivot. Praha : Vysehrad, 2010, s. 202 - 203.

18 Porov. SCHUMAN, R.: Pre Eurdpu. Pre$ov : Vydavatelstvo Michala Vasgka, 2003, s. 92.

19 Porov. SUTOR, B.: Politickd etika, 1999, s. 157.
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vou je prehnand byrokratizdcia, ktord nastdva, ked sa stdvaju institticie komplexnejsi-
mi vo svojej organizdcii a chcu spravovat kazdy mozny priestor. Napokon st vyprdzd-
riované neosobnym funkcionalizmom, prehnanou byrokraciou, nespravodlivymi stik-
romnymi zdujmami, lahkomyselnym a rozsirenym nedostatkom zdujmu.“°

Ulohou $tatu je teda sliZif obéanom a chranit ich prava. Je véak v sti¢asnom poli-
tickom priestore pojem ,sluzby“ brany vazne? Je postavenie politika a tradnika spa-
jané so sluzbou alebo skor s presadzovanim sa a bojom. Aj politicky priestor dnes
pripomina skor hru, v ktorej hra¢ musi vyhrat takpovediac za kazdu cenu. Socio-
16g Zygmund Bauman takato mentalitu charakterizuje pojmom ,hraca ktory je
plne pohlteny vykonom a svojou hrou. Na tomto poli dochadza k zmiereniu prin-
cipu konkurencie so zasadami moralky. Dokonca i ta najbezohladnejsia konkuren-
cia tu moze byt naplno rozohrand, pretoze vsetko je len hra. Hra nas nendsilnou
azdbavnou formou udi, Ze druhy ¢lovek je tu vlastne preto, aby bol porazeny. Preto je
iv tej najspolocenskej hre tiplne nezmyselny tah, ktory by neviedol k porazke supe-
ra. V hre nie je miesto pre sympatie, [itost a vzajomnd pomoc. Sice nie vSetky hmaty
st dovolené, ale pokial hrate podla pravidiel, mozete v ramci nich svojich bliznych
Tubovolne drvit a ponizovat.*

Je zrejmé, Ze vyzvami socidlne nduky Cirkvi sa nebudu riadit vSetci politici, ale
mali by ich brat vazne aspon ti, ktori sa hlasia ku krestanstvu. No to predpoklada
nestalu duchovn formdciu, pretoze v trendoch sti¢asného boja o politickti moc a jej
vykondvanie ¢lovek neobstoji, ak nebude mat pred sebou neustale otazku o zmysle
vlastnej existencie. To vSak prehlbuje poznanie, Ze v zasadzovani sa za spravodlivej-
$i svet krestan nemdze vyuzivat vSetky prostriedky, ktoré umoziuje ,hra“ Vystiz-
ne tuto situdciu popisuje Karl Rahner, ked konstatuje, Ze ¢lovek, ktory stred svojho
bytia prelozil do Boha a ktory sa nespolieha vyhradne na veci tohto sveta, bude tymto
svetom skutoc¢ne povazovany za ¢loveka tak trochu hltpeho, spiato¢nickeho, zdan-
livo nezivotaschopného, neuzito¢ného, za ¢loveka, ktory o Cosi v Zivote prichadza.
Ak berieme svoje krestanstvo vazne tak vieme, 7Ze nemozeme byt v stitazeni sveta
na Cele. Zoci-voci takzvanej ,mentalite sveta“ nemdzeme siahat po rovnakych pro-
striedkoch a ani zvitazit. To je v§eobecne platnd a nutna podmienka nasledovania
Krista. Ak sa ¢lovek, laik, alebo kiiaz chce silou mocou prispésobovat mentalite, kto-
rd aktudlne hybe svetom a Zivotnym $tylom, je od zaciatku na zlej ceste.>
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Miesto milosrdnej predstavivosti sv. Brata Alberta
v sucasnej socidlnej praci

MAEGORZATA DUDA

Pdpezskd univerzita Jdna Pavla II. v Krakove

Abstract: St. Brother Albert is identified with the ministry to the homeless, tramps - the needy. His
approach to man, with respect for his dignity, were laid the groundwork contemporary social assistance,
covering the all those who need. His life, action for other showed that regardless of residence, cultural
differences, linguistic or religious - there will always be people who will see him as the face of God - loving
and forgiving - a man of mercy. Amazingly, how much of his message is needed today.

Key words: Adam Chmielowski - St. Brother Albert. The poor. The homeless. Lost in life. Charity.

Osobnost sv. Brata Alberta

Narodeny 20. augusta 1845 v obci Igotomia (pri Krakove), ti¢astnik Janudrové-
ho povstania, nadany maliar - ¢lovek, ktory mal viaceré schopnosti. Jeho osobné
zazitky, ipadok povstania a skdsenosti inych povstalcov - vetko sa vyrazne odrazi-
lo v jeho srdci a v mysli. Prejavom premien, ktorymi prechadzal je jeho obraz Ecce
Homo, ktory sa potom stal poslednou vélou jeho Zivota.

Uz ako jezuita, sa vracia do Krakova (rok 1884) po ttlani sa po Eurdpe, aby tu
mohol celit v§ade pritomnej chudobe, nidzi, prostitucii - ktoré v tejto dobe vladli
na uliciach Krakova. Pomaly dozrieva v iom idea, ktord naznacila jeho dalsi Zivot.
Jeho myslienky - tie ndbozenské ako aj zivotné smeruju k milosrdnému Bohu. So
stthlasom vtedajsieho krakovského kardinala oblieka habit, sklada sluby, a zakla-
d& novy reholny rad - bratov albertinov (1889) a potom aj sestry albertinky (1891).
Vychadza na ulice, aby mohol pracovat v prospech bezdomovcov, osamotnenych
a nechanych os6b, ktori pocas diia Ziju na ulici, v noci sa chrania v mestskych ohrie-
varniach. Podmienky v tychto zariadeniach nespliiovali ani minimalne poziadav-
ky na Tudsku existenciu. Uz rozumie svoje poslanie, a chce sltzit tym, ktori najviac
potrebujui pomoc, zvonku sa na Iudi nepodobajti, avsak su bytostami, ktoré maja
Tudské duse. Venuje pozornost sirotdm, starym fudom, postihnutym a aj nevylieci-
telne chorym - najma s psychickymi chorobami. Jeho zemsky zivot kon¢i vo Vianoce
roku 1916 roku. UZ v momente smrti ho povazuju za svatého. Poklada sa za prekur-
zora odbornej socidlnej prace v prospech bezdomovcov'.

1 Swiety Brat Albert, http://www.apostol.pl/czytelnia/swieci-blogoslawieni/%C5%gBwi%C4%ggty-
-brat-albert [pristup: 20.5.2017]. Aj: M. Duda, VsBnenss mmmocepas y cryxinai Agama
XwmenboBckoro-cB. Bpara Anb6epra. W: O. [lepassik, b. Kapu (red.). /I3BiHoK 0 ysiBi 61arogiitsocTi
B conianbHii po6orti. Vyd. Clara Studio: Lvov 2015, s. 43 - 52.
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Svaty Otec Jan Pavol I, v Liste do albertinskej rodiny pisal, Ze je [Albert] svitym
s duchovnostou, ktord fascinuje svojim bohatstvom a zdroveri aj jednoduchostou. Boh
viedol ho nevsednou cestou: bol ucastnikom janudrového povstania, nadanym $tu-
dentom, umelcom v maliarstve, ktory sa stal polskym ,Chuddkom* (ako sv. FrantiSek
z Assisi), oby¢ajnym bratom, pokornym almuznikom a heroickym apostolom milosr-
denstva.

Brat Albert formoval vlastni duchovnost na skale, ktorou bol Jezi§ Kristus -
milovany a umuceny z lasky k ¢loveku. Cerpal silu z Eucharistie, a stii¢asne sa sna-
zil ngjst priklady hodné nasledovania v kazdodennom Zivote. Sv. Frantisek z Assisi
bol pre Adama Chmielowského tou ,druhou polovicou pluc’, vdaka ktorej mohol
dychat. Siel po stopach ,svitého chudéka’ a otvoril pomahanie bliznym na novator-
sky pristup. Ako nikto pred nim rozumie poslanie samotného Spasitela a uvadza ho
do bezného Zivota. Vlastnej misii pridava vynimoc¢ny raz: horlivii a horticu modlitbu
spdja s aktivnou sluzbou bliznym, a naopak - svoje opatrenia v prospech chudob-
nych a potrebujtcich prenasa do modlitby. O tejto Casti svojho poslania sdm pove-
dal, Ze ak by ta zavolali k chudobnému, nevahaj sa ho hned navstivit, hoci by si bol
aj v svatom vzruseni, lebo nechds Krista pre Kristas. Karol Wojtyla vo svojej drame
,Brat nasho Boha“ piSe takto: Ja budem hodny z tohto vydedenia, budem hodny tolko,
o kolko pridem. Kolko stratim (...) Viak Ta tak [tu: BoZe] zve¢nim v mnohych, mno-
hych ludoch*. Pre Adama Chmielowského - Brata Alberta, milosrdny Boh je pritom-
ny v kazdom, najma ,hrie$nom, padlom, potlacenom, trpiacom®.

Cerpal silu z kazdodennej Eucharistie a nabadal vsetkych, aby ju prijimali -
tych, ktori pri iom boli a spolu s nim slazili chudobnym, a zaroven aj tych, ktorym
pomahal. Bol presvedceny, Ze nad kazdodennym chlebom by mala stat Eucharistia -
pokrm pre vec¢ny Zivot. Pozndme slova A. Chmielowského, ktoré najlepsie odzrkad-
[ujt jeho posluhu: Mali by sme byt dobri ako chlieb, ktory lezi pre vsetkych na stole,
z ktorého kazdy méze pre seba vziat kisok a sa priZivit, ak je hladny®.

Milosrdna predstavivost

Ako sme uz vyssie spomenuli, Brata Alberta mozeme povazovat za jedného
z prekurzorov modernej pomoci. V ¢om je toto novdtorstvo viditelné?

Sluzbu Adama Chmielowského mozeme riesit v aspon dvoch dimenziach:
usmernent na osoby, ktoré potrebuju pomoc, a z druhej strany na spolubratova spo-
lusestry - albertinov a albertinky. Karol Wojtyla, buduci papez, ktory potom vyhlasi
brata Alberta za svatého, pisal takto: On svedcil svojim frantiskdanskym, albertinskym

2 Jan Pawet II, List na 150-lecie urodzin $w. Brata Alberta Chmielowskiego, 6.1.1995, €. 1 - 4, ,L'Osse-
rvatore Romano” (polské vydanie) 3 (171) 1995, s. 60 n. (vlastny preklad do slovenéiny).

3 Tamtiez.

4 K. Wojtyla, Brat naszego Boga, v: Swiadectwo oddania bez reszty. Przeméwienia, homilie i utwory
Karola Wojtyty, kaptana, biskupa, kardynata i papieza o Bracie Albercie - Adamie Chmielowskim.
Vydavatelstvo SS. Albertynek: Krakow, 1984, s. 148, (vlastny preklad do slovenciny).

5 K.D. Krzyszton, Istota charyzmatu sw. Brata Alberta, w: Wielozplaszczyznowe wsparcie cztowieka
we wspotezesnej podagogii, red. N. G. Pikuta. Wyd. WAM: Krakow 201, s. 259.

6 Mbdlmy sie ze Swietym Bratem Albertem. Nakladem SS. Albertynek: Krakéw 1990, s. 29, (vlastny
preklad do slovenciny).
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svedectvom dokonca svojich dni. Nebolo to svedectvo revoliicie, nebolo to svedectvo
protestu; bolo to svedectvo ldsky, sluzby a neobmedzeného obetovania’.

Vsetky aktivity v prospech chudobnych, chorych a starsich boli zaloZené pre-
dovsetkym na krestanskom personalizme. Jeho zakladom je pravda o Iudskej dos-
tojnosti a jej patriacich pravach. Clovek ma neodiiatelnt dostojnost, lebo bol Stvo-
ritelom stvoreny na jeho obraz (Gn 1, 27). Krestanské zasady lasky, solidarity, spo-
lo¢ného dobra a subsidiarity st zahrnuté aj v si¢asnom Etickom kodexe Socialnych
pracovnikov, v ktorom mozeme precitat: Eticky kodex nie je len zbierkou prikazov
a zdkazov, ktoré by mal socidlny pracovnik dodrziavat, ale poskytuje tiez urcité hod-
noty, ako napr.: aktivity v prospech socidlneho blahobytu, zlepsenia podmienok exis-
tencie 0s6b, rodin a celych skupin; aktivity - angazZovanost'v prospech socidlnej spra-
vodlivosti. Kodex nadvdzuje na ideu socidlnej prdce - respektovanie [udskej dostojnos-
ti a ochranu tejto dostojnosti, ludskych prdv na sebaurcenie, dbanie o rovnost Sanct®.

Délezitym prinosom je pristup k osobdm ktorym sluzil sv. brat Albert a jeho
rehola. Ako pise K. Michalski, jeho milosrdenstvo bolo ¢itatelnym vzorom vlastnej
angazovanosti do pomoci ostatnym. Tento postoj vyZadoval osobnej namahy - kon-
krétnej angaZovanosti do tloh, ale aj spoluprdci v prospech vylucenych a ohrozenych
exkluziow. Sluzbu chépal ako obnovenie viery vo vlastni humannost. Nastrojom,
ktory pomahal pri realizdcii takej to tézy bola praca, ktord priddva zmysel ludskeé-
mu Zivotu a obnovuje strateny pocit vlastnej hodnoty - rekonstruuje medziludské
vztahy a pomaha ndjst vlastné zdroje, ktoré okrem iného pomahaju mysliet o vlast-
nej budtcnosti (LE 26*). A. Chmielowski pisal: Utulky by mali byt zdroveri miestom
prdce pre chudobnych. Clovekovi, ktory u# je zahraneny, je potrebné priamo otvorif
viacero dvert, aby mohol vyjst z ntidze, inak jeho zdchrana nestala takmer nic, a to sa
méZe zrealizovat'len cez prdcu ...". Navy$e, nielen nabadal na pracu osoby, ktoré mal
v opatere, ale sam, a potom aj so svojimi spolubratmi, sa venoval praci kazdého dna.
A praca nebola lahka, ak zohladnime fakt, ze Adam Chmielowski nemal nohu, ktora
stratil po¢as januarového povstania. Kazdy det, prekondvajuc vlastné slabosti, fyzic-
ku bolest, pracoval ,v prospech®a ,s“ potrebujticimi, a si¢asne ucil svojim postojom,
¢o znamend sustrast s ukrizovanym Kristom. On v Kriste Ecce Homo odhalil obrov-
sku hodnotu ludskej déstojnosti a prijal prdcu za spolahlivy prostriedok na jej prina-
vrdtenie®.

Vidiel v kazdom chudobnom ¢loveku Krista, venoval pozornost zabudnutym,
star$im, bezdomovcom, postihnutym a vojnovym invalidom. Takéto Siroké spek-

7 Swiadectwo oddania bez reszty, w: Swiadectwo..., op. cit., s. 105.

8 Preambuta, Kodeks Etyczny Polskiego Towarzystwa Pracownikéw Socjalnych, http://mgopsmiro-
slawiec.bipstrona.pl/wiadomosci/5970/wiadomosc/182165/kodeks_etyczny_polskiego_towarzy-
stwa_pracownikow_socjalnych [pristup: 25.5.2017].

9 Za:K.D. Krzyszton, Istota charyzmatu $w. Brata Alberta..., op. cit., s. 268, (vlastny preklad do slove-
néiny).

10 Jan Pawet II, Encyklika ,Laborem exercens” (LE). Vyd. TUM: Wroclaw 1995.

u Pisma Adama Chmielowskiego (Brata Alberta), ,Nasza Przesztosc’, t. 21, Krakéw 1965, s. 169, (vlast-
ny preklad do slovenéiny).

12 K.D. Krzyszton, Istota charyzmatu $w. Brata Alberta..., op. cit., s. 268, (vlastny preklad do slovendi-
ny).
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trum beneficientov vo vtedajsej dobe vyzadovalo obrovské sily a zdroje. Brat Albert,
¢lovek s velkou charizmou - vedel ti¢inne presvedcit udi k svojej praci, odvolaval sa
na hlboké zasoby Iudskej lasky a citlivosti k druhym. Dnes by sme povedali, Ze konal
ucinne. Chodil a prosil, a ak to bolo nevyhnutné, aj Zobral spolu so svojimi chudob-
nymi. Ale obyvatelia Krakova, a potom aj inych miest vo vtedajsom Halici, uz zbadali
uzitky, ktoré vyplyvali z jeho ¢innosti. A nielen humanitarne. Jeho pdsobnost ukazo-
vala, akym velkym problémom je chudoba, hlad, nezamestnanost, bezdomovstvo,
vSade pritomné nasilie, rastuci pocet samotnych matiek a starsich osob, ktoré su
uZ nikomu nepotrebné. Otvoril vladnticim o¢i na vtedajsie socidlne otazky, ktoré aj
dnes stretdvame v praxi, a to pomerne ¢asto.

Ale Adam Chmielowski sa staral nielen o ,vSedny chlieb®. Rozumel aj poZia-
davke podpory ¢loveka v dusevnej oblasti. Sam presiel metamorfozu - od skeptika
po ¢loveka hlbokej viery. Vedel, Ze telesna kura nie je postacujica. Nevyhnutné je
tie7 uzdravenie fudskej duse, spoznanie ludského vntitra. Clovek, ktory bol hiboko
zraneny, prestava doverovat, ¢asto bojuje s Bohom a s ludmi. Nevie objektivne ohod-
notit vlastny socialny status, vlastné moznosti. Zrezignovany - prestava bojovat nie-
len o vlastny Zivot, ale aj o vlastnt spasu. Brat Albert dobre poznal tento jav a vedel,
ze subezne s uspokojovanim zakladnych potrieb je nevyhnutné dbanie o obnovenie
Tudského svedomia. Nim organizované utulky s ¢asom ziskali aj kaplnky, a sluzba
- predovsetkym sviatostné pomazanie chorych - bola zdkladom knazskych povin-
nosti v reholi.

Chmielovsky vedel, Ze pomahanie, okrem ludskej citlivosti na ludska nudzu,
potrebuje aj formaciu, ktora zavedie profesionalizmus do realizovanych opatreni.
Stcasne pracoval nad formovanim samotnych pomahajtcich. Stale rasttci pocet
0s6b podporujucich jeho ¢innost, odlisné problémy, tazkosti so ziskanim zdrojov
na financovanie rozsirujucich sa atulkov - vsetko to viedlo k beznej ludskej fyzickej
unave, dnes by sme povedali, Ze k syndrému vyhorenia. Preto nezabtdal na forma-
ciu rozsirujucej sa rehole, ktorej pribudlo aj Zenské odvetvie. Dbal o vzdelavanie bra-
tov a sestier, dbal o ich duchovny rozvoj, a vedel, ze l'udské nestastia mézu zlomit aj
najsilnejsich. Preto zalozil tzv. domy - eremitaze, ktoré na jednej strane boli urcené
na regenerdciu oslabenych fyzickych sil, na druhej strane - na obnovenie alebo spev-
nenie vztahov s Bohom. Brat Albert ako nikto iny dobre poznal tazkosti spojené so
sluzbou chudobnym a aj nebezpecenstva, ktoré ¢asto boli ti¢astou poméhajucich.
Sam pisal: Potrebujeme ludi riadne otuzenych fyzicky a aj mordlne. Preto ich novicidt
musi byt tvrdy a prisny, aby sa skér vzdali [udia s mdkkou prirodzenostou a slabsou
dusou, preto tieZ oddych pre pracujicich v meste je z ¢asu na ¢as nevyhnutny, ale
samozrejme len taky, ktory nezoslabi reholny duch®.

Sacasne tiez socidlni pracovnici a pracovnici vedlajsich profesii prezivaju
syndrom vyhorenia. Samotni ,odborni pomdhajtici“ vnimajii potrebu otvorenia
sa na Boha, pre posilnenie seba, a aj pre lepsie pochopenie ¢loveka, ktory sa stra-

3 K. Michalski, Brat Albert. Vyd. Caritas: Krakéw 1946, s. 77. Podobnie: K. Michalski, Brat Albert -
Adam Chmielowski, v: S6l polskiej ziemi. Dzieje stug Bozych. Vyd. Koo Studiéw Katolickich: War-
szawa 1937, (vlastny preklad do slovenciny).
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til v zivote. Tak ako vtedy, aj dnes méze byt milosrdny Kristus zdrojom sily, lasky
a pokory.

Milosrdna predstavivost a su¢asna socialna praca

Pregli desatrocia, ale zacata a dalej realizovana myslienka pomahania je stéle
aktudlna. A zda sa, ze brat Albert sa nezaoberal ni¢im vynimo¢nym, lebo poméha-
nie potrebujicemu ¢lovekovi je zname od storoci, len spomenieme pribeh o dobrom
Samaritdne. Avsak... Adam Chmielowski iSiel dalej vo svojej starostlivosti o potre-
bujucich.

Po prvé zdoraznil dolezitost ludskej osobnosti a poukazal na zdroj jej dostoj-
nosti — ukrizovaného a zmftvychvstalého Krista. Pripomenul, Ze ¢lovek je hoden
tolko, kolko uvidi Boha v druhom ¢loveku. Povinnostou veriaceho ¢loveka je milovat
blizneho bez ohladu na jeho stuper ndbozenskej angazovanosti. Preto brat Albert
stale opakoval, Ze nie je pripustné zaobchadzanie s ¢lovekom ako s objektom. Lud-
ska bytost je predovsetkym subjektom vsetkej ¢innosti. Obchadzanie tohto zaklad-
ného principu meni hodnotovy systém voci druhému ¢loveku, ¢o moze dalej viest
k nemyslitelnym negativnym nasledkom. Takéto zmeny sa prejavuju v nasili, zavis-
ti, zlocine, vojne. Adam Chmielowski poukazoval tiez na nastroje, ktoré sa mozu
pouzit pre prekonanie negativneho myslenia: ludska citlivost a spravne formova-
né svedomie. Laska k chudobnému, nezamestnanému, bezdomovcovi alebo postih-
nutému sa neméze chapat len ako povinnost. Motivdcia k aktivnosti a ¢innosti by
mala vyplyvat z viery, ktora sa prejavuje v laske k druhému. Uz sv. Pavol povedal,
ze samotné pomahanie, bez lasky, ni¢ neznamena: A keby som rozdal cely svoj maje-
tok ako almuznu a keby som obetoval svoje telo, aby som bol sldvny, a ldsky by som
nemal, ni¢ by mi to neosozilo. (1Kor, 13,35). Podobne aj papez Benedikt XVI. povedal,
ze pomahajtici by mal byt pokornym sluhom kazdého potrebujuceho: Kristus zaujal
na svete posledné miesto - na krizi - a prdve touto radikdlnou pokorou nds vykuipil
a stdle ndm pomdha. Kto je ochotny pomdhat, uzndva, Ze takto sa pomdha aj jemu.
Schopnost pomdhat nie je jeho zdsluhou ani dévodom chvdlit sa. Tato uloha je milos-
tou. °.

Takymto vyrazom nesebeckej, evanjelickej 1asky je okrem iného sti¢asné dobro-
volnictvo. Jan Pavel II. pisal: Ako méZeme neobdivovat to, Ze sa v krestanskych spo-
locnostiach rozvijajii skupiny dobrovolnikov, ktoré chcu slizit bratom, aby tymto sp6-
sobom budovat spravodlivejsi a viac ludsky svet. (...) Dobrovolnictvo vsak je znakom
a prejavom evanjelickej ldsky, ktory je nesebeckym obetovanim seba — darom pontik-
nutym bliznym, najmd najchudobnejs$im a potrebujiicim”. Sticasne dobrovolnictvo je
jednym zo spdsobov realizacie myslienok propagovanych Adamom Chmielowskym.

Svoje aktivne dielo milosrdnosti sv. brat Albert rozsiroval dalej vo svete. Lebo
rozumel aj tomu, Ze tam, kde st ludia, st aj ich neuspokojené potreby. Ak sme uz

4 Viac: Benedikt XVI., Encyklika Deus caritae est, ¢. 31, www.kbs.sk [pristup: 15.05.2017].

15 www.svatepismo.sk, [pristup: 30.8.2017].

16 Benedikt XVI., Enciklika Deus caritae est, ¢. 35.

7 Jan Pawet II, Przestanie na zakoriczenie Miedzynarodowego Roku Wolontariatu, 5.12 2001, www.
opoka.org.pl [pristup: 25.04.2017], (vlastny preklad do slovenciny).
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spomenuli vyssie, posobil v mnohych miestach byvalého Polska (pamitajme, ze
posobil v ¢ase po rozdeleni tizemia Pol'ska medzi Prusko, Rakusko a Rusko). Prosil
o podporu rehole a potrebujtcich a sucasne hovoril pravdu o Bozej laske a ludskej
laske. Siril informacie o realizovanych opatreniach v prospech najchudobnejsich,
a tym tiez nabadal Iudi na pomoc vo vlastnom prostredi, na mieste byvania, Zivota,
v praci. Obracal pozornost na potreby inych a na doverovanie Bohu.

Vidime v fiom aj dobrého organizatora, a dokonca aj zamestnavatela. Ak zaci-
nal svoju sluzbu vedel, Ze nestaci len milovat blizneho, je potrebne aj vziat za neho
zodpovednost. Sticasna socidlna praca realizuje tieto poZiadavky. Jej hlavné ciele st
ovela $irsie nez len uspokojovanie existenc¢nych potrieb klientov. Socialni pracovnici
plnia dnes rozne profesijné tlohy, napr.: mediatora, negociatora, pomocnika, tera-
peuta, informatora, poradcu, animatora alebo koordinatora. Stdle je aktudlna vyzva
na pomahanie cez terapiu a pracu, so su¢asnou tctou k vyzndvanej viere. UZ uvede-
nd rozmanitost poukazuje, ze zaroveri v dobe brata Alberta, ako aj teraz, osoby, kto-
ré vykondvaju profesiu socidlneho pracovnika, su ohrozené syndréomom vyhorenia.
Zavedenie supervizie ako jednej z dolezitych metdd predchadzania vyhoreniu sa javi
ako nepostacujuce. Navyse nesie so sebou nebezpecenstvo pristupu k zi¢astnenym
osobam ako k predmetom. Samozrejme nikto neneguje poziadavku, ani dokonca
potrebu hladat rézne rieSenia profesijnych kriz, ktoré su zdzitkom osdb angazova-
nych do socidlnej pomoci v $irSom zmysle. Ale len niektori pamataju na tato druhu
ypolovicu pluc’ na ktort poukazoval Adam Chmielowski.

Uz spominany Eticky kodex socialnych pracovnikov riesi rozne dimenzie zod-
povednosti osoby, ktord vykondva profesiu socialneho pracovnika: zodpovednost
voci klientovi, voci spolupracovnikom, alebo aj $irsie: voci spoloc¢nosti. A kde sa
nachadza zodpovednost voci sebe? Aké hodnoty, normy by mali ovplyvnit spravanie
takéhoto pracovnika voci jeho klientov? A predovsetkym, kedy samotny systém soci-
alnej pomoci sa stava odli$ny uz na etape predpokladov? Ako si poradit z profesijnou
unifikdciou, v ramci ktorej externe ur¢ované standardy sa velmi ¢asto lisia od osob-
nych nazorov, noriem a hodno6t, a najma su v rozpore s dobrom klienta? Nemo6zeme
nesuhlasit s ndzorom, Ze socidlna praca je velmi rizikova profesia, pricom pric¢iny
tejto situdcie nie su obmedzené len do prili§ pocetnej skupiny beneficientov. Nie je
to tiez len otdzka nepostacujucich financii, nizkej odmeny alebo stale prili§ nizke-
ho socidlneho statusu tejto profesie. Ide o podstatny zdroj, z ktorého ¢erpal sv. brat
Albert a jeho spolubratia - o veru v Boha; v pravdu, ze Bozi Syn sa stal ¢lovekom
az lasky do ¢loveka sa rozhodol pre smrt na krizi. Mnohymi zosmiesneny a pohrde-
ny vstal z mftvych, a tym ukézal, Ze aj najhorsia Zivotna situdcia sa méze zvladnut
s vierou v Boha.

Sacasnad spolocnost je sustredend na jedincovi, ktory je silny a stdle smeruje
k tspechu - neukazuje slabosti ani zavislosti; je pripraveny na prispésobovanie sa
k rychlo sa meniacej realite. Tu neexistuje priestor na pochybnosti - oc¢akavaju sa
rychle rozhodnutia, podriadenie sa prijatym normdam. Svet sa javi ako vopred napla-
nované kontinuum, v ktorom je len minimalny priestor na individudlne odli$nosti.
Intuicia ¢loveka ,ostdva spiaca“; mizne historické vedomie spolocenského vyvoja, jeho
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delenia, racionalizdcie a pricin ,desakralizdcie sveta®. Na jednej strane prichadza
k unifikacii systému hodnot, spésobov konania, a na druhej strane - v extrémnych
pripadoch - prichadza k tteku od reality hiboko do seba. Strukttira spolo¢nosti sa
vyrazne polarizuje, pricom st tolerované len tie odchylky, ktoré sa daju kontrolovat,
bez ohladu na stupenh uvedomenia si ¢lenmi spolo¢nosti tejto situacie.

Obdobne je aj v pripade pristupu k ndbozenstvu. Stile sa podporuje presved-
¢enie o klesajicom vyzname ndbozenstva v Zivote jednotlivych spolo¢nosti. Odpor-
covia argumentuju svoj negativny postoj, najmd ku Katolickej cirkvi, minulostou,
dejinami, metddami evanjelizdcie, ktoré nie vzdy boli v sulade s metédami, ktoré
pouzival Kristus. Kritické nazory, ktoré sa v spolo¢nosti opakuju, st stale velmi silné
a pritomné. Na druhej strane v§adepritomna existencidlna pustota sposobila navrat
k magii a okultizmu; k hladaniu novych vztahov s transcendenciou alebo k spev-
neniu uz existujucich vztahov. Globalizdcia, normativna kriza; exkltuzia osob, ktoré
nestihaju alebo sa nechcti podriadit neustdlej honbe je socidlna realita, v ktorej dnes
posobi socidlny pracovnik. Nielen klienti sa mo6Zu citit strateni, ale aj samotni soci-
alni pracovnici st niekedy bezradni voci roznym zalezitostiam, fudskym dramam
a Casto aj krutym zakonom. Existujtce profesijné kodexy, aj tie vztahujtce sa na soci-
alnych pracovnikov, tvoria systémy o¢akavanych a ziadanych postojov a noriem, ale
nie st u¢innym ndstrojom, ktory stabilizuje faktory generujice syndrom vyhorenia.

C. Maslach definuje syndrém vyhorenia ako syndrom emociondlneho vycerpa-
nia, depersonalizdcie a poklesu pocitu spokojnosti z osobnych tispechov, ktory sa méze
vyskytntit' u 0s6b pracujticich urcitym spésobom s inymi ludmi®. Syndrom vyhorenia
je emociondlne vycerpanie (pocit inavy, zoslabenia), depersonalizacia (spravanie
sa voci klientom ako predmetom) a znizené hodnotenie vlastnych taspechov v pra-
ci®. Hlavnou pric¢inou je dlhodoby stres, praca pod tlakom, opakované hodnotenie,
ocakdvanie tspechu. Zlyhanie, slabost, priznanie sa k poklesu profesijnej formy st
zazitky, ktoré si, podla mnohych nariadenych, pracovnik nesmie dovolit, a uz urcite
nesmie ich priznat. Takéto spravanie by nebolo profesiondlne, je v rozpore s platny-
mi normami alebo o¢akavaniami. A medzitym troven vyhorenia medzi pracovnik-
mi vobec neklesd. Do mnohych pric¢in netispechu sa zapocitava byrokracia, rastd-
ce poziadavky, prisne postupy a pravne predpisy neprispdsobené redlnemu Zivotu,
nedostatok empatie zo strany nadriadenych, tazky klient, nizky status profesie alebo
stale pomerne nizke platy*.

Realizovana dlhé roky supervizia socidlnej prace sa povazuje za uc¢inne ndra-
die obmedzovania nasledkov syndromu vyhorenia, a dokonca aj viac - za metddu,

%

J. Surzykiewicz, Religia, religijnos¢ i duchowos¢ jako zasady osobowe i kapitat spoteczny w pedago-

gice spolecznej/pracy socjalnej. ,Pedagogika Spoteczna” 2015, nri(ss5), s. 26, (vlastny preklad do slo-

venciny).

19 Podaje za: H. Sek (red.), Psychologia kliniczna, t.1. PWN: Warszawa 2005, s. 35, (vlastny preklad
do slovendiny).

20 Viac: M. Kraczla, Wypalenie zawodowe jako efekt dlugotrwatego stresu. ,Zeszyty Naukowe Wyzszej
Szkoly Humanitas. Zarzadzanie” 2013 nr. 2, s. 76.

2 Por. T.Zbyrad, Zrédla stresu pracownikéw socjalnych. ,Polityka Spoleczna” 2007, nr 5-6, s. 26.

Podobnie: J. Szmagalski, Stres i wypalenie zawodowe pracownikéw socjalnych. Vyd. IRSS: Warsza-

wa 2009.
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ktord predchddza tomu nepriaznivému javu. Ale povedomie sociélnych pracovnikov
o supervizii je velmi diferencované. Vo vyskume napr. A. Karwackého, pod pojmom
supervizia sa rozume: - nastroj, metoda podpory, psychoterapia; - metoda overova-
nia prace socialnych pracovnikov, kontrola ich prace, dozor nad ich pracou; - pomoc
socialnemu pracovnikovi vo zvyseniu efektivity jeho prace, podpora profesijné-
ho vyvoja; - priestor pre vymenu ziskanych skdsenosti*. Napriek roznym nazorom
pracovnikov na realizdciu supervizie, stale mnohi maju s iou negativne skdsenos-
ti a tym moZu ju povazovat za netcinnu metodu rieSenia profesijnych problémov.
Zatal, ¢o supervizia poskytuje vzacny priestor na emociondlne vyrovnanie vo vztahu
socialny pracovnik - klient; pomadha zistit motivacie, ktoré su bazou tychto vztahov,
stcasne aj v spatnej vazbe. Na portalu poradnictwo.org.pl ¢itame, ze vdaka praci pod
superviziou mézeme:
*  analyzovat' vlastnu prdcu s klientom v skupine inych odbornikov;
*  vypracovat dobry, usporiadany pldn prdce s rodinou s vyuZitim skusenosti
ucastnikov supervizie;
*  ziskat $irsi pohlad na vlastné emdcie spojené s pracou a konstruktivne ich
vyuzivat'v dalsej prdci;
*  zaZit podporu v skupine o0séb, ktoré maju obdobny zdujem o vlastny rozvoj;
*  rozsirit vedomosti z oblasti novych rieseni, metéd, pozitivnych vzorov prdce
s klientom;
*  objasnit'si viastné etické otdzky, ktoré vznikajii pocas prdce s rodinou®.
Avsak osobné skusenosti socidlnych pracovnikov vyrazne poukazuju na pod-
statnu rolu transcendencie v ich Zivote, ako aj v Zivote ich klientov. Viera je dolezitym
zdrojom, na ktory by sa mali povolavat socidlni pracovnici, a navyse - aj osoby pra-
cujtice v systéme podpory. Clovek sa snazi ndjst v jeho vztahu k Bohu zmysel svojho
zivota - uspechov, a zaroven pochopit zmysel prezivaného trpenia. V zrealizovanych
vyskumoch sa viackrat potvrdila odévodnenost pouzitia duchovnej a ndboZenskej
podpory v asisten¢nych profesidach*. Zaujimavé je, Ze beneficienti socidlnej pomoci,
aaj inych podporujtcich institucii, priamo hovoria o potrebe rozhovorov o nabozen-
skych otazkach (o vznikajucich etickych dilemach) a to nie vzdy s duchovnou oso-
bou. Pracovnici systému podpory sa snazia Celit tymto poziadavkam, napr. umoz-
nuju ucast v ndbozenskych obradoch pacientom, seniorom, obyvatelom v $pecial-
nych nabozenskych kaplnkach umiestnenych v zariadeniach (napr. v nemocniciach,
sanatoriach, hospicoch, domovoch socidlnych sluzieb). Vo viacerych zariadeniach
posobia knazi, ktori v nich slizia v rdmci svojej farnosti. Novou praxou v pol'skych
podmienkach, ktora je skor podcenend, je pdsobenie timovej duspastierskej opate-
ry. Do tychto timov - zatial len fungujucich v niektorych nemocniciach a domovoch
socialnej pomoci - patria svetské osoby, personél zariadenia a dugpastier. Ulohou

2 A, Karwacki, Superwizja w ocenie pracownikéw socjalnych. W: M. Grewinski, B. Skrzypczak,
Superwizja pracy socjalnej. Vyd. Wyzsza Szkofa Pedagogiczna: Warszawa 2014, s. 161.

3 Superwizja pracy socjalnej, http://www.poradnictwo.org.pl/superwizja-pracy-socjalnej/ [pristup:
10.8.2017], (vlastny preklad do slovenciny).

24 Stadi len spomenut: M.Wnuk, ].T. Marcinkowski, Psychologiczne funkcje religii , Problemy Higieny
i Epidemiologii” 2012, nr 93, s. 239 - 243.
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tychto timov je umoznit rozhovor (podporu) o duchovnych a ndbozenskych otdz-
kach bez ohladu na vztah potrebujucej osoby k transcendencii. Medzi¢asom ndbo-
zensko-duchovna oblast je stdle podceniovand, a okrem nemocnic a paliativnej sta-
rostlivosti - neexistuju zZiadne systémoveé riesenia.

AK pise ]. Surzykiewicz, napriek pozorovanému uvolneniu vztahov v rdmci insti-
tucionalizovaného ndboZenstva a pokracujicej polarizdcii ndboZenskych ndzorov
a presvedcent, stdle ostdva podstatnd populdcia os6b, ktoré vedu hlboky ndbozensko-
-duchovny Zivot a jasne hovoria o vlastnych potrebdch v tejto oblasti. Aj tie osoby,
ktoré sa deklaruju ako agnostici, ¢asto prejavuju aktivny zdujem a poZiadavky v tej-
to oblasti, ocakdvajuc implicite prislusnu podporu®. A tychto ludi stretavame medzi
beneficientami socidlnej pomoci ako profesiondlmi, ktori tito pomoc poskytuju.

Zaver

Osobnost Adama Chmielowskiego - sv. brata Alberta dodnes budi zaujem,
a niekedy aj nedéveru do ludskych moznosti, jeho vytrvalosti a konzekvencii v reali-
zovanych opatreniach; ale tiez do jeho odvahy byt zbaveny vsetkého, ale sti¢asne byt
bohatym laskou, ktorej zdrojom bol Jezi$ Kristus v Ecce Homo.

Napriek tomu, ze presli dlhé roky, jeho myslienka je stile pritomnd v odbornej
podpore potrebujtcich - ktori sa citia ukrivdeni a osamoteni. Tuto ideu realizuje
albertinska rodina; $tatne, samospravne a mimovladne organizacie - realizuje aj cir-
kevné Caritas. Vznikaju sticasné ,utulky” pre bezdomovcov, kuchyne pre hladnych
a chudobnych; hospice a domovy socidlnych sluzieb; strediska pre deti a mladez. Nie
je mozné vymenit vetky opatrenia a aktivity, ktoré realizuju [udia ,dobrej vole, aby
v ¢loveku, ktory potrebuje pomoc, uvidiet obraz Krista, taky isty, aky uvidel sv. brat
Albert.

Avsak dbanie o realizaciu zakladnych potrieb, tak ako vtedy, aj dnes nevytvara
kompletny priaznivy priestor pre zlepsenie situdcie podporovanych. Mali by sme tiez
pamatat na duchovno-nabozenské potreby. Vedeli o tom ludia v staroveku, vedel sv.
brat Albert a vedia aj sucasne Zzijuci. Problém je len v tom, aby sme nezabudali na to,
ze nejde len o ,opravenie” niekoho, ale o podporu zmeny nepriaznivej situdcie, v kto-
rej sa tento ¢lovek nasiel. Socidlny pracovnik by mal podporovat pocit dostojnosti
klienta, povedat mu pravdu o tom, Ze krizova situdcia, v akej sa nasiel, neodobera mu
jeho ddstojnost a uctu zo strany inych ludi.

Na druhej strane samotni socidlni pracovnici by nemali zabudat na osobnu
nabozensku sféru. Supervizia ani iné met6dy nenahradia vztah k transcendencii.
V standardoch prace, odbornych etickych kddexoch a pod. sa nenachadza odpoved
na zdkladne existencidlne otazky. Sucasna spolo¢nost v stave anomie nepomaéha pri
spravnom rozhodovani - doterajsie usmernenia st nejednozna¢né. Mnohi nevedia
ndjst svoje miesto v realite nielen z dovodu roznych, ¢asto protikladnych spésobov
konania, ale aj rozporov v ramci jedného systému. Sv. Brat Albert vedel, Ze v takych-

5 ]. Surzykiewicz, Religia, religijnos¢ i duchowos¢ jako zasady osobowe i kapitat spoteczny w pedago-
gice spotecznej/pracy socjalnej. ,Pedagogika Spoteczna” 2015, nr 1(55), s. 37 - 38, (vlastny preklad
do sloven¢iny).
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to situdciach ¢lovek potrebuje pokoj, dokonca aj ¢asovti izolaciu, aby mohol pozriet
na seba a na inych z vhodnej perspektivy.
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Uloha zeny a jej poslanie v synoptickej tradicii

NIKOL VOLKOVA

Presovskd univerzita v PreSove
Gréckokatolicka teologickd fakulta

Abstract: Synoptic, John's and Paul’s tradition shows the New Testament s picture of a woman. The
Old and New Testament also show a view on women, who had significant function and influence on
shaping the history related to a better and more dignified status of a woman in society. The truth is that
women play an important role in every gospel. Jesus chose women to be sacrificed, to engage in helping
others, pray and educate people in faith and lead others to him by example. Such women left and will
leave an important mark in the Catholic Church. The New Testament is a “liberation” for a woman and
that by Jesus " radical approach, which also brought a new view on @ woman and her dignity.

Key words: Woman. Gospel. Tradition. Church. Old and New Testament.

Uvod

Nasim zamerom je nahliadnut cez Novy zdkon na evanjelia, ktoré nam maju
priblizit krestansku tradiciu, v ktorej je zachyteny sam JezZis. JeZiSovo evanjelium
bolo najskor tradované ustne a neskdr aj pisomne. Bolo hlasané a pisané jeho uce-
nikmi. Styria evanjelisti Matus, Marek, Lukas a Jan nas cez svoje knihy uvadzaju
do sledu udalosti Jezi$ovho Zzivota, jeho sluzby, vyucovania a pribehmi r6znych ludi,
ktori sa priamo stretli so Synom Bozim a prezili oslobodenie, uzdravenie, poZehna-
nie a vzkriesenie z mftvych.

Vzdy sa poukazuje na skupinu dvanastich apostolov pocas JeziSovho uc¢inkova-
nia, no predsa v rozhodujtcich momentoch JeziSovej ¢innosti si zdoraziiované aj
zenské postavy. Biblicky pohlad nam déva do popredia pravdu, Ze Zeny vo vietkych
evanjelidch zohravaju dolezitti ulohu. Pritomnost Zien v evanjeliach je velmi vyraz-
nd a stdle spojend v savislosti s JeziSovym tcinkovanim. V ¢ase, ked JeZi$ uc¢inkoval
na tejto zemi, mnohé narody si nevazili Zeny tak, ako teraz, boli podradenejSou kas-
tou. No Jezis porusil v tej dobe kazdy zakon kulttry a prejavoval Zendm tctu, pre-
toze vetky Zeny boli jeho milovanymi dcérami. Jeho postoj k Zendm je vyjadreny
v synoptickej tradicii, ktoré sprevadzali Jezisa Krista v jeho uceni a pdsobeni. Samo-
zrejme, vzdy po jeho boku bola aj jeho matka ,Maria’, pretoze vedela, Ze je to jej tilo-
haa poslanie.

Zeny zobrazené v evanjeliach st predstavené ako tie, ktoré sa neboja vsttipit
zvlastnej iniciativy do dialogu s Jezisom, chapu jeho ucenie a odpovedajti nan okam-
zite. Su to Zeny, ktoré s JeziSom viedli dlhé konverzacie, po ktorych uverili v JeZisa
a prijali od neho urcité poslanie ohlasovat jeho zjavenie. Nasledne sa stali svedky-

THEOLOGOS 2/2017

153



n3Msodiunmmm O - O

154

NIKOL VOLKOVA

nami pravdy jeho zmftvychvstania, modelom viery, kdzania a ohlasovania evanje-
lia. Stavali sa z nich apostolky a kazatelky. Z tohto je zrejmé, ze Zeny s konkrétnym
poslanim patrili k JeziSovym ,uc¢enikom". JeZi$ nevymedzoval tlohy pre Zeny a tlohy
pre muZov, ale Zeny boli tie, ktoré preberali iniciativu, aby uplatnili svoje dary a boli
schopné vziat na seba zodpovedné tlohy zeny misionarky, vyznavacky, apostolky,
kazatelky a ohlasovali zjavent pravdu, Krista. Tak, ako v tele cirkvi st d6leziti vSetci
jej ¢lenovia ale kazdy ma odlignu funkciu, ako hlava nie je srdce a o¢i nie st usi, ¢o
v kone¢nom dosledku neznamenad, ze st menej dolezité, tak st Zeny a muzi rovnako
dolezity, ale kazdy z nich ma int rolu.

Jezisov postoj k Zenam

Z dejinného kulturneho krestanského pozadia k nam prenikol rozhodujuci pre-
vrat, ¢ize zmena, ktora vniesla nové svetlo v chapani a postaveni Zeny. Toto nové
svetlo prislo prostrednictvom svojho zakladatela, ktoré prinieslo v dejinach Iudstva
nesmiernu premenu. JeZi$ov vSeobecny postoj voc¢i zendm bol poznaceny konstant-
nou, systematickou reakciou proti jej inferiornemu postaveniu a bojom za uznanie
rovnosti pohlavi v nabozenskej aj socidlnej oblasti. Prave jeho narodenim a ucin-
kovanim zacal aj novy proces valorizacie Zeny, ktory prebiehal zlozitym obdobim
od prvotnej, stredovekej az po novoveku Cirkev. Pre zenu v krestanstve Jezis predsta-
voval velky vzor vlastnej muzskej identity, pretoze integroval Zensky prvok do svojho
¢lovecenstva. Tymto zavrhol vSetky doterajsie nazory a zvyky voci vsetkym Zenam.'
Dobre vieme, ze v JeziSovej blizkosti sa pohybovali aj Zeny, ktoré boli, ako muzi adre-
satmi JeziSovho posolstva o prichadzajicom Bozom kralovstve. Jezi§ im pripisoval
rovnaku zodpovednost ako muzom. Jezi§ nevahal vyjadrit svoju uctu a obdiv voci
zene a dat ju za vzor aj pre muzov. Jeho poslanie sa obracia i k Zendm na okraj spolo¢-
nosti. Aktivne roly zien v jeho okruhu boli rozne - ako ucenicky, posluchdcky, ohla-
sovatelky.> Uzdravuje Zeny nielen telesne, ale integruje ich naspat do spolo¢nosti.
Zeny st aj v jeho sprievode a prijima ich pohostinnost ako pohostinnost muzov. Zeny
savyskytuju aj v kruhu jeho blizkych. Su tiez svedkynami jeho ukrizovania aj pohre-
bu. Stavaju sa prvymi svedkynami a ohlasovatelkami zmftvychvstalého Jezisa.3

Najvyznamnejsie zeny boli tie, ktoré zacali zastavat aktivnu rolu v rdmci Jezi-
$ovho ucinkovania a poslania. Panna Maria bola vzdy na prvom miesto, lebo svojou
vierou a svojim materskym dielom spolupracovala na nasom vykupeni. Jedine¢nym
spdsobom tu patrila aj Alzbeta. Dalgie zeny, ktoré sa pohybovali okolo JeZi$a mali iné
zodpovedajtice funkcie.* Za JeziSovych Cias v Palestine Zila Zena v osobitne diskrimi-
nujucich podmienkach. Tu 7il aj Jezi§ a apostoli, ale prave Jezi§ nezaujal voci Ziad-
nej Zene nepriatel'sky alebo odsudzujtci postoj. On bol ten, ktory pristupoval k nim
pozitivne, s uctou, dostojnostou, pokorou, rozvaznostou a hlavne laskou. Hlavne
pri roznych stretnutiach s nimi prejavoval otvorenost a vinutornu slobodu, ktora im

1 Porov.: FULA, M.: Antropoldgia Zeny a nduka Jdna Pavla II.. Bratislava : DON BOSCO, 2004. s. 35.
2 RYSKOVA, M.: Doba Jezise Nazaretského. Praha : Univerzita Karlova - Karolinum, 2008. s.193.
3 Porov.: RYSKOVA, M.: Doba JeZise Nazaretského. Praha : Univerzita Karlova — Karolinum, 2008.

$.193.
4 Porov.: BENEDIKT XVL.: Apostoli a prvi ucenici JeZisa Krista. Trnava : Dobra kniha, 2008. s. 170.
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chcel preukazat, ako bola preukazana jemu Bohom. Prave Zene ako osobe sa dosta-
va velkd pozornost a dostojnost, ktora vydvihoval, pripominal a obnovoval a ktora
je aj obsahom evanjelii a vykupenia, pre ktoré bol poslany na tento svet. Jeho slova
odsudzovali vsetko, ¢o bolo povedané urazajtco na zenu, pretoze ponizovali jej [ud-
skt dostojnost a on objavoval v nej silu a svetlo pravdy. Boli predsa jeho milovanymi
dcérami.s

Uz aj apostol Pavol pisal o Bozom Synovi a poukazoval, Ze je to ten, ktory bol
ynarodeny zo Zeny“ (Ga 4, 4), Ze nie je uz rozdiel medzi muzom a Zenou (Ga 3, 28).
Nakloneny postoj k Zene mali aj evanjelisti Lukas a Jan. Poukazovali, ze ani JeZziSova
matka (J 2,1) nebola na svadobnej hostine v Kane oddelena od muza, preto uz vtedy
bola poukdzana jej silnd autorita vo¢i Synovi aj ostatnym (J 2,3.5). Jezi$ Kristus vzdy
hovoril slobodne so Zenami a vyzdvihoval ich, ako bola napr. samarska Zena (J 4,27),
taktiez skupinu Zien, ktoré sa o neho starali a sltzili mu, boli to aj jeho apostoli.
Prave Jezi$ poslal a vybral si Zeny, ako svedkyne, ktoré oznamili apostolom, Ze vstal
z mftvych. Jednoducho mohol sa zjavit najprv apostolom, ¢o neskor aj urobil, ale on
posiela prave zeny, ako svojich poslov.® Vo svojich podobenstvach Jezis hovori o zene
s ictou a sympatiami. Rozdiely medzi muzmi a Zenami necinil a nepoukazoval, mal
so Zenami sucit, preto im pomahal zazrakmi a odpustal im hriechy. Hlavne vyzdvi-
hoval Tudsku dostojnost a zdoraziioval, Ze Zena je plnohodnotna vo¢i muzovi a tyka
sa to aj manzelstva (Mk 10, 2 - 12, 12,18 - 27).” MuZ a Zena v manzZelstve sa nestant
len jednym telom, ale aj jednou dusou, je to spojenie, ktoré ma povod v Bozim kona-
ni, clovekom nerozlucitené.® Zazraky, ktoré vykonal v prospech Zien, len odpove-
dajt na o¢akavania ludského oslobodenia a reintegracie Zeny a st znakom prichodu
Bozieho krélovstva.’

JeziSove slova stale pozdvihovali jeho matku Mariu, zdlezalo mu na tom, aby
sme Mariu nasledovali, aby sme k nemu $li Mariinou cestou. Jezi$ velmi miloval svo-
ju matku a to vynimo¢nym a nezvy¢ajnym spdsobom, pretoze mu dokéazala dat vSet-
ko a nasledovala ho. Ved prave ona bola ta, ktora si zvolila panenstvo, uskutocnila
ho nielen v zmysle zachovania ¢istoty bez manzelstva, ale aj v zmysle celkového odo-
vzdania sa Bohu z lasky. Odovzdala sa Bohu, a to bez vyhrad, dokonalym spésobom,
stala sa najskér snibenicou az neskor Matkou Slova. Pretoze len zena, ktora milu-
je, nechce mu vtedy v niom prekdzat. Usiluje sa mu pomoct, ako len vie, pretoze
je si vedoma, Ze je to jej prirodzend povinnost. To je idedlna laska, ked ¢lovek mysli
na druhého a seba vyluci, ked ani nehlada seba, vie sa obetovat. Je to neobycajna las-
ka. Takuto lasku Ziadal JeZi$ od svojej matky. Stdle ju o vSetko oberal, ale ona mu stale
hovorila svoje ,ano', a tak sa stale viac pripodobriovala bozskému vzoru svojho Syna.
Ak ¢lovek dokaze nasledovat Mariu, bude sa jej viac podobat, tak az vtedy Jezis bude

5 Porov.: FULA, M.: Antropolégia Zeny a nduka Jdna Pavla II.. Bratislava : DON BOSCO, 2004. 5. 35 -
36.

6 Porov.: RIVEST, M.. ... a bola Zena. PreSov : Michal Vagko, 2003. s. 36.

7 Porov.: CISAR, 1.: Zena v pismu svatém. Brno : Cesta, 1995. s. 72 - 73.

8  Porov.: DUBOVSKY, P.: Komentdre k Novému zdkonu. 1. zviizok (Marek). Trnava : Dobré kniha,
2013. 8. 589.

9 Porov.: BENEDIKT XVL.: Apostoli a prvi ucenici JeZisa Krista. Trnava : Dobra kniha, 2008. s. 170.
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moct podla velkosti tvojho odovzdania sa, milovat nas takou laskou, akou miloval
Mariu. Pretoze to bola laska, ktora bezhrani¢ne sa odovzdala Bohu, preto je pre nds
vyzvou uskutociiovat idedl radikalizmu viery.

Ved biblicky obraz stvorenia Zeny opisuje: ,Zena ako rebro patri k srdcu muza
a md stat po jeho boku (porov. 3,12). Nebola utvorend z hlavy muza, aby ho nepre-
konala, ani z jeho nohy, aby po nej nesliapal, ale vysla z jeho boku, aby mu bola rov-
nocennd, a spod jeho ramena, aby ju ochrarioval, a napokon z blizkosti srdca, aby ju
miloval“ Pokial ide o Zenu, treba predovsetkym zdoraznit, Ze ma taku istu dostoj-
nost a je viazana takou istou zodpovednostou ako muz. Tato rovnost sa uskutocnu-
je osobitnym sposobom v darovani seba: ked sa navzdjom darujt jeden druhému
a ked' sa obaja daruju detom, pricom obe darovania st vlastné manzelstvu a rodi-
ne. To, ¢o uz ludsky rozum tusi a uznava, plne zjavuje Bozie slovo, pretoze dejiny
spasy su trvalym a jasnym svedectvom o dostojnosti zeny.> Ked Boh stvoril ¢loveka
»ako muZa a Zenu®, obdaril rovhakou osobnou dostojnostou muza i Zenu a oboha-
til ich neodcudzitelnymi pravami a povinnostami, ktoré su ludskej osobe vlastné.
Boh dalej dal zaziarit dostojnosti Zeny tym, ze sam vzal na seba ludské telo z Panny
Marie, ktort Cirkev uctieva ako Boziu Matku a pod menom novej Evy predklada ako
vzor vykupenej Zeny. Kristova jemnocitnd ticta k Zenam, ktoré povolal, aby ho nasle-
dovali a pozivali jeho priatelstvo, dalej to, Ze sa zjavil vo Velkono¢né rano Zene skor,
nez by sa bol ako vzkrieseny z mftvych ukdzal ostatnym ucenikom, potom povere-
nie Zien, aby zaniesli apo$tolom radostnu zvest Zmftvychvstania, to vietko st znaky,
ktoré potvrdzujt, akt vznesent mienku mal Kristus o Zene. A apostol Pavol hovori:
,Vierou v Jezisa Krista ste vsetci BoZi synovia... UZ niet Zida ani Gréka, niet otroka
ani slobodného, niet muza ani Zeny, lebo v Kristovi JeZiSovi ste vsetci jedno.> Ved
prave krestanstvo Zene umoznilo rovnopravnost s muzom. Krestanstvo viac, ako iné
nabozenstva zene umoznilo uz od zadiatku zvlastne postavenie (status) dostojnosti.
Poslanie krestana, a zvlast poslanie Zeny povolanej uviest do Zivota moc lasky. Zeny
boli vzdy tiiZiace po samostatnosti a rovnopravnosti, ¢o nastalo az v krestanskej spo-
lo¢nosti a to v stilade s krestanskymi hodnotami.

Uloha 7eny a jej poslanie v Evanjeliu podla Matasa

Povodna cirkevna tradicia sved¢i, ze povodcom prvého kanonického evanjelia
bol svéty apostol Matu§. Meno Matt§ v preklade znamend , Bozi dar” (gr. Matthaios,
hebr. Mattanja). Pévodom bol Zid a pred svojim povolanim za apogtola bol myt-
nikom (gr. telonis) v Kafarnaume. Jeho evanjelium bolo pisané pre palestinskych
zidokrestanov, prejavuju sa tam momenty tohto prostredia, terminoldgia a palestin-

10 Porov.: DAJCZER, T.: Uvahy o viere. Bratislava : Serafin, 1998. s. 95.

n DUBOVSKY, P.: Komentdre k Starému zdkonu. 1. zvizok (Genezis). Trnava : Dobré kniha, 2008. s.
141.

2 Porov.: JAN PAVOL I1.: Familiaris consortio, 22. Trnava : Spolok svitého Vojtecha, 1993. s. 45.

3 JAN PAVOL IL.: Familiaris consortio, 22. Trnava : Spolok svitého Vojtecha, 1993. s. 45 - 46.

14 Porov.: CROISSANT, J.: Kriazstvo Zeny alebo kiiazstvo srdca. Bratislava : Serafin, 1994. s. 75.

55 Porov.: VODAKOVA, A. - VODAKOVA, O.: Rod Zensky. Praha : Sociologické nakladatelstvi (SLON),
2003. 8. 314.

16 PRUZINSKY, S.: Evanjelium podla Matusa. Pre3ov : Pre$ovska univerzita, 2000. s. 10.
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ska tematika. Matusove evanjelium déva do popredia Jezisa Krista. , Kristus“je gréc-
ke slovo, bol to preklad hebrejského slova , Mesids®, po slovensky , Pomazany*. Matas
ho predstavuje ako Abrahamovho potomka, z Davidovho rodu, ktory bol prisltibeny,
ako Mesiasa, ktorého nabozenski vodcovia Zidovského naroda uz hned na zadiatku
zavrhli a prenasledovali, kym hrie$nici a pohania ho prijali. Syn Davidov bolo oblu-
bené pomenovanie Mesiasa u prorokov; tento nazov pouzivali na oznacenie Mesia-
$a aj Zidia. Tym sa naznacuje, ze JeZis prisiel spasit vietkych ludi, Zidov i pohanov.”

Uvodna ¢ast je venovana Jezisovmu pévodu, ako evanjelium detstva (rodokmers,
narodenie, mudrci od Vychodu, utek do Egypta, pobitie betlehemskych deti, navrat
do Egypta).® Maria a Jozef (jej manzel), lebo podla Bozej vole uzavrel s fiou man-
zelsky zvazok, zachovavali obaja ustavicné panenstvo, Zili ako brat a sestra. Medzi
Mariou a Jozefom bolo uzavreté riadne manzelstvo. Jezi$ patril manzelskym pravom
nielen Panne Marii, ale aj Jozefovi. A to je dévod, preco rodokmen, ktory vlastne
Jozefovym rodokmeriom, mohol byt oznaceny ako rodokmen Jezisa Krista.”

Evanjelista Matus opisuje aj Zeny, ale najprv dava do popredia Mariu ako mat-
ku Jezisa Krista. Zdoraziuje narodenie Jezisa Krista a vyzdvihuje jeho matku Mariu.
Pocala z Ducha Svatého a uverila tomu, ¢o jej bolo zvestované anjelom. Bola sntibe-
nica Jozefa. Bol to ¢lovek spravodlivy a nechcel ju vystavit potupe, preto ju zamyslal
potajomky prepustit, ale potom si ju vzal za manzelku. Takéto zasnubenie u Zidov
bolo uz pravym manzelstvom. Len este spolu nebyvali a aZ asi po roku manzel, snd-
benec prijal manzelku do svojho domu. ManZel u Zidov mohol manzelku prepus-
tit.> Jezi$ Kristus o rozluke hovoril, Ze ak manzel prepustil manzelku, musel jej dat
priepustny list, kde musela byt uvedena pri¢ina.* Duch Svaty poucil Jozefa, Ze Maria
sa v panenstve stala matkou Bozieho Syna, preto neporusil jej panenstvo ani pred
narodenim ani po narodeni Bozieho Syna. To je ucenie viery, o ktorom nemozno
pochybovat.> Dalej podrobne opisuje narodenie Jezisa Krista a jeho matku v Betle-
heme, Ze prisiel na svet dlho o¢akavany Mesids, chdpe sa aj ako Bohoclovek. Hlavnou
postavou v Matd$ovom evanjeliu o sprave a narodeni Jezi$a bol Jozef a u Lukasa bola
Panna Maria. Pretoze Jozef preukazal Davidovské otcovstvo skrze Jozefa z hladiska
prava, Ze Jezi$ je Syn Bozi.»

Evanjelista Matus spomina aj iné zeny, ako Rachel, ktora mala iba dvoch synov
Jozefa a Benjamina. Je to vyobrazenie, akoby zastupovala matky vyvoleného naroda,
ktoré zalostne nariekaju, ked ich synov odvadzali do krutého zajatia. Tomuto nare-
ku boli podobné vykriky betlehemskych matiek, ked im vrazdili ich synov. Tato Zena
Réchel bola pochovana vedla cesty vedtcej do Betlehema. Dalej popisuje uzdravenie

7 TRUTWIN, W. - MAGA, ].: Otvdral ndm pisma. Spisské Podhradie : Knazsky seminar biskupa J.
Vojtagsaka, 1993. s. 320, 322.

18 Porov.: TICHY, L.: Uvod do Nového zdkona. Svitavy : TRINITAS, 2003. s. 84.

19 Porov.: HARRINGTON, D. J.: Sacra pagina. Evangelium podle Matouse. Kostelni Vydri : Kamelitdn-
ské nakladatelstvi, 2003. s. 48.

20 Porov.: Svdté pismo Starého a Nového zdkona. Trnava : Spolok svatého Vojtecha, 2009. s.1907.

2 Porov.: Svité pismo Starého a Nového zdkona. Trnava : Spolok svétého Vojtecha, 2009. s.1913.

2 Porov.: PRUZINSKY, S.: Evanjelium podla Matusa. PreSov : Pre$ovska univerzita, 2000. s.10.

3 Porov.: HARRINGTON, D. J.: Sacra pagina. Evangelium podle Matouse. Kostelni Vydri : Kamelitdn-
ské nakladatelstvi, 2003. s. 58.
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zeny trpiacej dvanast rokov na krvotok, ktord k nemu pristtpila a dotkla sa obruby
jeho odevu, lebo vedela, Ze ak sa dotkne, uzdravi sa. Jezi$ ju hned zazrel a povedal,
,aby sa nebdla, pretoze jej viera ju uzdravila“. A zena bola od tej hodiny zdrava. Dalej
opisuje vzkriesenie Jairovej dcéry. Isty popredny muz prichadzal k JeziSovi s pros-
bou, ze ,jeho dcéra prdave skonala a prosil ho, aby sa isiel na riu pozriet“. Nevahal
a hned so svojimi u¢enikmi a zastupom udi sa vybral za dievéatom. No vSetci sa mu
posmievali a neverili mu. Nakoniec vSetkych rozohnal a povedal, ze ,dievca len spi,
Ze neumrela“. Vosiel dnu, chytil diev¢a za ruku a ono vstalo. Chyr o dalSom zdzraku
sa rozniesol po celej krajine > TaktieZ opisuje JeziSovu rodinu. Kym Jezi$ este hovoril
zastupom uZ vonku stdla jeho matka a bratia a chceli sa s nim rozpravat. Ktosi mu
povedal, ,Ze vonku ho ¢akd matka a jeho bratia a chct sa s nim rozprdvat*. On pove-
dal u¢enikom, ,Ze kto st to, pretoZe kto plni vélu otca, je brat, sestra aj matka“. Tu
mozeme vidiet v duchovnom pokrvenstve zaujima opéat Méria, JeZi$ova matka, prvé
miesto, lebo vzdy vo vietkom plnila Boziu volu a nasledovala JeZiga.> Dalej pouka-
zuje na silu Zeny pri ukriZovani JeZi$a, ktoré ho sprevadzali a neopustili do poslednej
chvile Zivota. Boli to Maria Magdaléna, Maria, Jakubova a Jozefova matka, a matka
Zebedejovych synov. Matus svoje evanjelium kon¢i slovami, ze ,Jezis bude s nami
po vsetky dni az do skoncenia sveta“* Ked trpime, mame si spomenut na Mariu,
ako aj ona trpela a prosit ju, aby nas naucila, ako trpiet, aby sme neboli vahou kriza
zlomenti, ale aby sme zakausili, Ze ho netla¢i a bremeno netazi a Ze Boh na nas zosiela
skusky umerné nasim silam.” Teologicky vyznam je JeziSove zmrtvychvstanie viet-
kym Tudom, aby sa otvorila cesta spasy a vSetci sa mozu stat JeziSovymi ucenikmi
a detmi nebeského Otca.”®

Uloha 7eny a jej poslanie v Evanjeliu podla Marka

Evanjelium podla Marka, je ¢asto oznacované ako druhé v poradi, pretoze je
vela veci prevzatych od Matusa. Bolo v iom mdlo samostatnych dejin Cirkvi, ale je
to maly nepatrny vyznam a rozdiel od Mattisovho.* Marek pochddzal z Jeruzalema.
Markova matka Mdria mala v Jeruzaleme dom, v ktorom sa prvi krestania schadza-
li na bohosluzby. Bol Zidovského povodu a bol tesne spojeny s apostolom Petrom.
Evanjelium bolo pisané v Rime podavalo svedectvo a kazanie apostola Petra. Evan-
jelista Marek bol nazyvany aj ako Petrov timo¢nik.>* Poukazoval, Ze JeZi$ je Mesi-
as, Syn Bozi, Syn ¢loveka a Ze svojimi zdzrakmi dokazal svoju bozskt moc.»* Marek
taktiez opisuje JeziSovu skuto¢nu rodinu. Prisla za nim jeho matka a jeho pribuzni.

24 Porov.: PRUZINSKY, S.: Evanjelium podla Matusa. PreSov : Pre$ovska univerzita, 2000. s. 252.

3 HARRINGTON, D. J.: Sacra pagina. Evangelium podle Matouse. Kostelni Vydri : Kamelitanské
nakladatelstvi, 2003. s. 218.

26 Porov.: Svdté pismo Starého a Nového zdkona. Trnava : Spolok svatého Vojtecha, 2009. s. 1949.

27 Porov.: CROISSANT, J.: Kriazstvo Zeny alebo ktiazstvo srdca. Bratislava : Serafin, 1994. 5. 93.

28 Porov.: Svdté pismo Starého a Nového zdkona. Trnava : Spolok svétého Vojtecha, 2009. s. 1949.

29 Porov.: DONAHUE, J. R. - HARRINGTON, D. J.: Sacra pagina. Evangelium podle Marka. Kostelni
Vydii : Karmelitanské nakladatelstvi, 2005. s. 15.

30 Porov.: PRUZINSKY, S.: Uvod do svétého pisma Nového zdkona. Pregov : Pre§ovskd univerzita, 2001.
s.184.

3 Porov.: Svdté pismo Starého a Nového zdkona. Trnava : Spolok svétého Vojtecha, 2009. s. 1950.
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Prichddzaja za nim, kde sa schadzali vSetci ludia. JeziSova matka sa len spomina
v tejto Casti, kde bol JeZi§ nazyvany ,synom Mdriinym“. Zenou v jeho evanjeliu je
Syrofeni¢anka, ktord vyhladala Jezi$a, hodila sa mu k nohdm, pretoze jej dcéra bola
posadnuta necistym duchom. Zena bola pohanka Grékytia, rodom Syrofeni¢anka.
Prosila ho, ,aby vyhnal zlého ducha z jej dcéry®. Odpovedal jej, ,, aby nechala, nech sa
najprv nasytia deti, lebo nie je dobré vziat chlieb detom a hodit ho Steriatdm“3* Ona
mu tiez odpovedala, ,Ze aj psy jedia pod stolom odrobinky po detoch®. Zena odpove-
dd na JeZiovu urazliva metaforu protimetaférou, ¢im sama seba (a implicitne vet-
kych Grékov/pohanov) prirovnava k domécim zvieratdm, ktora bola v gréckej kul-
ture Casto pritomna pri jedle. Tento rozhovor o psoch je symbolom hlbokej kultur-
nej priepasti medzi Zidmi a Grékmi/pohanmi. Poslal ju domov, ,%e dcéra je zdravd".
Ked prisla domoyv, dievca lezalo na posteli a zly duch bol pre¢, bol to dalsi vykonany
zazrak» Dal$ou spominanou zenou bola vdova, ktora prila do chramu a do poklad-
nice vhodila dve drobné mince nazyvané kvadrans.* Viaceri bohd¢i hadzali mnoho.
Jezis svojim ucenikov povedal a poukdzal na chudobnu vdovu. , Lebo tdto chudobnd
vdova vhodila viac ako vsetci, ¢o hddzali do pokladnice. Avsak vsetci ddvali zo svojho
nadbytku, ale ona pri svojej chudobe dala vsetko, co mala, celé svoje Zivobytie.s

Evanjelista Marek opisuje, ked' Jezi§ na krizi zomiera, pod krizom boli prave
zeny, medzi ktorymi nechybala Mdria Magdaléna, Mdria, matka Jakuba Mladsieho
aJozesa, i Salome, ktoré ho sprevadzali a posluhovali mu. Boli to Zeny, ktoré ho neo-
pustili a nasledovali ho.* Cielom Markovho evanjelia bolo posilnit a povzbudit vo
viere krestanov z pohanstva, aby ostali aj v prenasledovani vzdy verni Jezisovi Kris-
toviy

Uloha 7eny a jej poslanie v Evanjeliu Lukasa a Skutky apostolov

Autorom tretieho evanjelia je svaty Lukas. Lukas bol povodom Grék, pochadzal
z Antiochie, bol pohan, pochadzal z prostredia s vysokou kulttrou, ¢o dokazuje $ta-
dium mediciny, pretoze povolanim bol lekar. Mal dobru znalost gréckeho jazyka.
A prehlad s ostatnou svetskou, historickou literatarou, ¢o sa v zna¢nej miere preja-
vilo pri jeho pisani. Tieto svoje schopnosti a vedomosti dal do sluzieb mladého kres-
tanstva, mladej Cirkvi. Na krestanstvo bol obrateny asi v roku 38 n. 1.3 Evanjelista
Lukas zacina svoje evanjelium opisom JeZiSovho detstva (zvestovanie narodenia Jana
Krstitela, zvestovanie narodenia JeziSa Krista, ndvsteva u Alzbety, narodenie Jana

32 DONAHUE, J. R. - HARRINGTON, D. J.: Sacra pagina. Evangelium podle Marka. Kostelni Vydii :
Karmelitanské nakladatelstvi, 2005. s. 242 - 243.

33 Porov.. DONAHUE, J. R. - HARRINGTON, D. J.: Sacra pagina. Evangelium podle Marka. Kostelni
Vydti : Karmelitanské nakladatelstvi, 2005. s. 242 - 243.

3¢ Kvadrans bola mala bronzova rimska minca. Rimsky kvadrans sa rovnal $tvrtine ,asu”. ,As” bola
starorimska drobnd minca a periazna jednotka.

35 Porov.: Svdté pismo Starého a Nového zdkona. Trnava : Spolok svitého Vojtecha, 2009. s. 1969.

36 Porov.. DONAHUE, J. R. - HARRINGTON, D. J.: Sacra pagina. Evangelium podle Marka. Kostelni
Vydii : Karmelitdnské nakladatelstvi, 2005. s. 449.

37 Svité pismo Starého a Nového zdkona. Trnava : Spolok svatého Vojtecha, 2009. s. 1951.

3 Porov.: PRUZINSKY, S.: Uvod do svétého pisma Nového zdkona. Presov : Pre$ovska univerzita, 2001.
S. 191
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Krstitela, narodenie Jezisa Krista, pastieri pri jaslickach, obetovanie Pana v Jeruzale-
me, dvanastro¢ny Jezi§ v chrame).»

Lukas v evanjeliu osobitnti pozornost venuje Zenam a pozdvihuje ich osobu.
Boli to naimska vdova, verejna hriesnica, Maria a Marta, Zeny v jeho sprievode, zeny
plactice nad Jezisom. Dolezitd tlohu venuje Zendm a zdéraznuje, aka mali tlohu
zeny v JeziSovom detstve. Bola to Alzbeta, prorokyna Anna a najdélezitejsia zena
bola JeziSova matka Maria.*> Lukds$ poukazuje na Pannu Mariu, ktora bola velkou
vyvolenkyiiou a mala velku vieru, preto bola osobitnym vzorom pre krestanov.
Za svedka prvokrestanskej Mariologie svojej doby bol Lukas pravom uznavany. Opi-
soval Mariu ako, Zenu, ktora mala velku vieru a bola pripravena zanechat svoj zivot
azobrat nova tlohu na seba, ktort jej zvestoval anjel. Svojou velkou pokorou a ictou
prijala anjelove slovd, preto bola vyzdvihnuta a uznavana. Ona je velebenou Zenou
Z0 zastupu, ale aj vzorom, ako sa otvarat Boziemu jednaniu a slovu. Vsetky tie slova,
ktoré jej boli zvestované si zachovala vo svojom srdci a uvazovala nad nimi v srdci.#
Maria malasilu a s odvahou hovorila pred celym narodom. Svojim stthlasom preuka-
zala sluzbu celému ludstvu. Jej poslanim a nasadenim sa zmenila situdcia vsetkych
'udi.#* ,Mdria bola Zenou, ktord bola pripravend nactivat' svojmu vnutornému hlasu,
ktory ju viedol!“ Lukas chcel poukazat, Ze aj mi si mame zobrat priklad z Marie, lebo
ak sa nachadzame v obdobi prazdnoty, mame sa nasmerovat celkom do nasho vnt-
ra, aby ni¢ z zvonku sa do nasho vntitra netlacilo. Mdme hladat a nacuvat to, ¢o v nds
chce dozriet a uvedomit'si, Ze len vo vlastnom vnutri ndjdeme jadro nasej osobnosti.
Az na zaklade toho sa za¢iname stavat sami sebou.®

Zdoraznuje, Ze v obraze Mdrie sa mozu ndjst Zeny v réznych fazach zivota, ¢i
sti to mladé Zeny, matky, alebo starsie zeny. Zeny v mladej Zene Marii nachadzajt
vlastnu distotu a uslachtilost. Maria sa stala matkou, ktora porodila Jezisa, vycho-
vavala ho s uprimnou a nekonecnou ldskou. Zaroven sa stala aj tiplne jeho prvou
ucenickou, vzorom veriaceho ¢loveka. Takto Maria pdsobi v scéne zvestovania, aj
ked ju Alzbeta pozdravi pri navsteve.* Obe zeny Maria a Alzbeta maju k sebe velmi
blizko, pretoze vedeli o svojich tajomstvach, ktoré museli zachovat a navzdjom sa
podporovali a pomdhali si. Lebo len ony vedeli, Ze v nich rastie novy Zivot, preto obe
boli silnejsie, ked sa delili o svoje myslienky. V ostatnych castiach Lukas sa venuje
rozpravaniu o JeziSovom detstve. Jezi$ uz ako dvandstro¢ny kazal v chrame. Neu-
povedomil o tom rodi¢ov a oni ho so strachom hladali, ale ked ho nasli, on im len
povedal, Ze ,bol u svojho Otca“, Preto Lukas v evanjeliu poukazuje na Mariu, ze vzdy
sprevadzala svojho syna a bola mu oporou, bola vzdy veriacou.® Nakoniec sa Maria
stala utrapenou matkou, ktora svojho syna sprevadzala dlhou cestou a musela pre-
zit velku bolest, ked ho drzala vo svojom lone mftveho. Pre kazdd Zenu, matku je

39 Porov.: TICHY, L.: Uvod do Nového zdkona. Svitavy : TRINITAS, 2003. s. 94.

40 Porov.: Svdté pismo Starého a Nového zdkona. Trnava : Spolok svatého Vojtecha, 2009. s. 1977.

4 Porov.: JOHNSON, L. T.: Sacra pagina. Evangelium podle LukdSe. Kostelni Vydii : Karmelitanské
nakladatelstvi, 2005. s. 57.

4 Porov.: CROISSANT, ].: Kriazstvo Zeny alebo kriazstvo srdca. Bratislava : Serafin, 1994. s. 110.

4 CROISSANT, J.: Kriazstvo Zeny alebo kriazstvo srdca. Bratislava : Serafin, 1994. s. 113.

4 TICHY, L.: Uvod do Nového zdkona. Svitavy : TRINITAS, 2003. s. 101.

45 Porov.: GETTY-SULLIVANOVA, M. A.: Zeny v Novom zdkone. Trnava : Dobra kniha, 2005. s. 27.
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to tazka a bolestiva chvila. Ale ona vedela, Ze je to BoZia vola a proti nej ni¢ nezmo-
ze, a musi sa jej podat. Preto trpiace a ubolené Zeny sa k nej obracajui s modlitbami,
pretoze v nej vidia zenu, ktora sama okusila Zial' a smutok, preto prave ona bude
mat pochopenie pre ich trapenie.* Dobre vieme, Ze Zena je srdcom rodiny a chrani
a udrziava jej jednotu. Ona je ta, okolo ktorej sa vsetko zladuje, zjednocuje, uspo-
raduva a rozvija. Vsetko prichddza na svoje miesto, pretoze ona utkava vzajomné
putd medzi ostatnymi, pocuva, utesuje, povzbudzuje, odpusta, zmieruje a kazdé-
mu vytvara priestor. Dava dobrotu a vlieva olej lasky do vsetkych rodinnych vztahov,
lebo vie, ze byt pochopeny a milovany je velkd radost. Zena sa vzdy star4 o $tastie
kazdého s oddanostou a ma obavy, kym vsetci nie st tplne spokojni. Ale aj tak kazdy
ma z nej kasok, a véetci ju maju celkom celt.#” Cielom tohto evanjelia bolo ukazat
fudom z pohanstva spasitelské dielo Jezisa Krista a zdoraznit, univerzalny charak-
ter. Tieto dokazy univerzalnosti krestanstva predstavuju silna stranku tohto evan-
jelia a jeho origindlnost. Lebo po stranke jazykovej sa vyznacuje eleganciou jazyka
a $tylu.®® Celym evanjeliom sa nesie linia vyslobodenia ¢loveka a Jezisa ako Mesidsa.
Evanjelista sa taktiez zaobera detmi, Zenami, problematikou vztahu medzi bohaty-
mi a chudobnymi a pod. ©

Skutky apostolov boli pisané ako druha kniha svatého Lukasa, ktord hovo-
ri 0 pociatkoch prvotnej Cirkvi JeziSovej. Aj v prostredi prvotnej Cirkvi boli Zeny
v popredi a obetovali sa pre vSetkych. Vdaka apostolovi Pavlovi mozeme podakovat
za zdokumentovanie ddstojnosti zeny a jej tlohy v Cirkvi. Poukazoval na rovnost
muza a zeny. Dévodom bolo, Ze sme vsetci v JeziSovi Kristovi. VSetci sme v tej istej
dostojnosti, aj ked kazdy s inymi osobitnymi funkciami. Pripusta, ze zena sa zacina
pohybovat volne v krestanskom spolocenstve.® Lukas chcel poukazat, Ze to vSetko
je dielo Jezisa, ktoré sa $irilo az do poslednych kon¢in zeme prostrednictvom ver-
nych ucenikov pod vedenim Ducha Svatého.>* V knihe Skutky apostolov zahriiuje
sa medzi svedkov opisovanych udalosti zdmenom ,my*“. Z tychto pribliZzenych pra-
meniov mdzeme konstatovat, ze Lukas bol velmi blizky apostola Pavla. S apostolom
Pavlom sa stretol okolo roku 50 n. . v Troade a stal sa jeho vernym spolupracovni-
kom. V Skutkoch apostolov je uvedené, Ze vsetci sa svorne a vytrvalo modlili spolu
so Zenami: ,Mdriou, matkou JeZiSovou, a s jeho bratmi (Sk 1, 14)“. Lukd$ v nich poda-
va nam spravy o viacerych, o zdzrakoch voci nim, o ich spolupraci, obrdtenim Zien,
o tom, ako sa o cirkev starali aj vdovy. Zdoraznuje, ze Cirkev zverovala zendm urcité
a dolezité ulohy. Ved Jezi$ bol ten, ktory v mnohom prekonaval zidovské zvyklos-
ti, napriklad znesvacoval sobotu, ale dokonca nazyval Boha vlastnym Otcom, a tak
sa mu staval na roven, konal slobodne a zvrchovane, ked zdorazioval dostojnost
a povolanie Zeny, aby sa prispdsobil prevladajicim zvykom a tradiciam potvrdenych

46 Porov.: CROISSANT, ].: Kriazstvo Zeny alebo kriazstvo srdca. Bratislava : Serafin, 1994. s. 11 - 112.

47 Porov. : CROISSANT, ].: Kriazstvo Zeny alebo kiiazstvo srdca. Bratislava : Serafin, 1994, s. 155.

#8  Porov.: PRUZINSKY, S.: Uvod do sviitého pisma Nového zdkona. Pre$ov : Pre$ovskd univerzita, 2001.
$.195.

40 Porov.: http://www.milost.sk/logos/clanok/evanjelia (09.12.2016).

5o BENEDIKT XVI.: Apostoli a prvi uenici JeZi$a Krista. Trnava : Dobra kniha, 2008. s. 171.

5t Porov.: PRUZINSKY, S.: Uvod do svétého pisma Nového zdkona. PreSov : Presovska univerzita, 2001.
S. 239.
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vtedajs$im zakonodarstvom.5* V Skutkoch apostolov a novozdkonnych listov su sve-
dectva spravania jednotlivych skupin. Je tu poukazané aj na sluzbu Zien, aby boli
cudné, nie klebetné, triezve, verné vo véetkom a vdovy, aby boli beztihonné, starost-
livé, pohostinné voci pocestnym, pomocné voci obciam trpiacim nidzou.® Vsetky
zeny, ktoré boli svedkyne evanjelia, prispeli k tomu, aby rastla ich viera v Jezi$a, a aby
Cirkev bola vzdy Ziva. Prave tu mozeme rozlisit ulohu Zien v prvotnom krestanstve
vobdobi pocas Jezisa pozemského Zivota a v obdobi pocas udalosti prvej krestanskej
generacie.”

Vyznam poslania a povolania Zzeny

Jan Pavol II. vo svojom Apostolskom liste Zendm pontka uvedomenie si rozma-
nitého prinosu Zeny pre Zzivot spolocnosti i celych narodov. Tento prinos je predo-
vSetkym duchovno-kulttrnej, ale aj spoloc¢ensko-politickej a ekonomickej povahy.
Skutocne je toho vela, za ¢o vdacia Zendm rdzne oblasti spolo¢nosti, $taty, narodné
kultury a v kone¢nom désledku aj pokrok celého fudského rodu.s Zdo6raziiuje v iiom
vdaku Zene preto, kym je. Poukazuje na jej povolanie a poslanie vo svete. Ako zZenu-
-matku, za to, Ze v radosti a v ndmahe jedine¢nej skisenosti poskytuje lono ludskej
bytosti a pre dieta prichadzajtice na tento svet sa stdva Bozim usmevom, usmeriiu-
je jeho prvé kroky, stard sa o neho pri jeho dospievani, je dolezitym orienta¢nym
bodom jeho dalsej cesty Zivotom. Zenu-manzelku, ktord neodvolatelne spdja svoj
osud s osudom muza vo vztahu vzajomného sebadarovania, v sluzbe spolo¢enstvu
a zivotu. Zenu-dcéru a Zenu-sestru, ktora prinaga do tizkej rodiny a potom aj do celé-
ho Zivota spolo¢nosti bohatstvo svojej citlivosti, intuicie, nezitnosti a svojej stalosti.
Zamestnanu Zenu, ktord pracuje vo vietkych oblastiach spolocenského, hospodar-
skeho, kultarneho, umeleckého a politického Zivota. Prispieva k budovaniu hospo-
darskych a politickych struktar bohatsich na ludskost. Zasvdtenti Zenu, ktora sa pod-
[a prikladu najvacsej zo zZien, Matky Krista, vteleného Slova, ochotne a verne otva-
ra Bozej laske, pomahajuc tak Cirkvi i celému Iudstvu Zit pred Bohom ,svadobnt*
odpoved, ktora nadhernym sposobom vyjadruje spolocenstvo, ktoré chce Boh uzav-
riet so svojim stvorenim. Zenu, ako samotny fakt, 7e je Zenou! S jej vnimavostou, kto-
1d je pre Zensku bytost charakteristickd, obohacuje chapanie sveta a prispieva k plnej
pravde fudskych vztahov.s®

Jan Pavol II. v Mulieris gignitatem (apostolsky list o déstojnosti a povolani Zeny)
a v encyklike Laborem exercens (o [udskej prdci) pripomina skusenost, ,Ze materské
poslanie Zeny nie je vZdy dostatocne ocenené, a preto sa treba usilovat o spolocenské
docenenie materskych uloh, ndmahy, ktord je s nimi spojend, ako aj starostlivosti, lds-
ky a citu, ktoré deti nevyhnutne potrebuju, aby sa mohli rozvijat ako zodpovedné oso-
by, mordlne a ndbozensky zrelé a psychicky vyrovnané.” Jan Pavol II. obracia pozor-

52 CISAR, 1.: Zena v pismu svatém. Brno : Cesta, 1995, 5. 72 - 73.

3 Porov.: JUDAK, V.: Kristova Cirkev na ceste. Trnava : Spolok svitého Vojtecha, 1998. s. 54.

54 Porov.: BENEDIKT XVI.: Apostoli a prvi u¢enici JeziSa Krista. Trnava : Dobrd kniha, 2008. s. 169.
55 Porov.: JAN PAVOLIL.: List Jdna Pavla II. Zendm, 1. Trnava : Spolok svitého Vojtecha, 2010. 5. 3.
56 Porov.: JAN PAVOL IL: List Jdna Pavla II. Zendm, 2. Trnava : Spolok svitého Vojtecha, 2010. s. 4.
57 CSONTOS, L.: Zdkladnd antropologickd linia v encyklikdch Jdana Pavla I1. 1996, s. 127.
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nost na materstvo a panenstvo ako na dva osobitné rozmery, ktorymi sa moze reali-
zovat osobitnost Zeny. Ako u Matky BoZej sa spdja materstvo s panenstvom. Tieto dve
danosti sa navzdjom nevylucuju ani si neprekazaja. Ba ¢o viac, osoba Matky Bozej
pomaha vetkym fudom - najma vsak vSetkym Zendm - spravne poznat, ako sa tieto
dva rozmery a dve cesty povolania zeny ako osoby, rozvijajti a navzajom dopliiaji.s3

Posolstvo Zeny v spolo¢nosti

Nemozno si nev§imnut, Ze na ¢isto rodinnom poli rozsiahla a rozsirena spo-
lo¢enska a kulturna tradicia spdsobila, Ze Zene zostala iba tloha manzelky a mat-
ky, a Ze sa primerane nepripustala k verejnym tuloham, ktoré st zvyc¢ajne vyhradené
muzom. Je nepochybné, ze rovnaka dostojnost a zodpovednost muza a Zeny plne
opraviiuju pristup Zeny k verejnym tilohdm. No prave povznesenie zeny vyZzaduje aj
to, aby sa jasne uznala hodnota jej materskej a rodinnej ulohy vzhladom na ostatné
verejné tlohy a zamestnania. Napokon takéto tlohy a zamestnania sa maju navza-
jom dopliat, ak chceme dosiahnut, aby spolocensky a kultdrny pokrok bol skuto¢ne
aplne ludsky. Da sa to lahko dosiahnut, ak, podla zelania synody, obnovena ,teoldgia
prace” hlbsie osvetli a prebada vyznam prace v krestanskom Zivote a vymedzi zak-
ladnt spojitost medzi rodinou a pracou, a tak aj pévodny a nenahraditelny vyznam
domacej prace a vychovy deti. Preto Cirkev moze a ma pomahat sticasnej spolo¢nos-
ti tym, Ze bude netinavne pozadovat, aby vSetci uznavali domdcu pracu zeny, aby sa
jej tak - pre jej nenahraditelnd hodnotu dostalo spravodlivej ticty. Ma to zvlast velky
vyznam vo vychovnej ¢innosti. Tak sa totiz odstrani sam koren a zdroj akejkolvek
diskrimindcie medzi r6znymi pracami a povolaniami a su¢asne sa stane zrejmym, Ze
vSetci, vo vSetkych oblastiach, pracuju s rovnakymi pravami a s rovnakymi povinnos-
tami. Takto aj v muZovi aj v Zene eSte jasnejsie zaziari Bozi obraz. Ak sa md uznat aj
zenam, rovnako ako muzom, pravo tcasti na rozli¢nych verejnych ulohach, potom
i spolo¢nost sa musi usporiadat tak, aby manzelky a matky prakticky neboli nutené
pracovat mimo domacnosti a aby ich rodiny mohli Zit d6stojne a vzmahat sa aj vtedy,
ked' sa budu celkom venovat vlastnej rodine. Okrem toho treba prekonat mentali-
tu, podla ktorej sa Zene pripisuje vacsia tcta za pracu vykonani mimo domécnosti
ako za pracu v domacnosti. To viak vyzaduje, aby si muzi skutoc¢ne vazili a milovali
zenu a mali v tcte jej osobnu dostojnost a aby spolo¢nost vytvarala a rozvijala pod-
mienky vhodné pre domdcu pracu. Cirkev, ktora berie patri¢ny ohlad na rozdielne
povolania muza a Zeny, musi, pokial mozno, napomahat vo svojom vlastnom zivote
ich rovnakeé prava a dostojnost, a to pre dobro vsetkych, to jest rodiny, spolo¢nosti
a Cirkvi. Je zrejmé, Ze toto vSetko vonkoncom neznameng, Ze by sa Zena mala zrie-
kat svojej Zenskosti alebo napodobriovat muzskd povahu, ale Ze sa ma prejavit prava
Tudska plnost Zeny, ktord sa ma ukazat tak v ¢innosti v domacnosti, ako aj v ¢innosti
mimo domadcnosti, pri¢om sa v tejto veci nesmie zanedbdvat rozmanitost zvyklosti
a foriem kultary.»

58 Porov. JAN PAVOL IL.: Apostolsky list o déstojnosti a povolani Zeny - Mulieris dignitatem, 17. 2008,
S. 5L
59 Porov.: JAN PAVOL IL.: Familiaris consortio, 23. Trnava : Spolok svitého Vojtecha, 1993. s. 46 - 48.
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Jan Pavol II. pocas svojho pontifikdtu poukazoval na zenu, na jej postavenie
v spolocnosti a jej poslanie ako Zeny a aj ako matky. Zdéraznoval, Ze Zeny sa aktivne
zapdjali do Zivota Cirkvi, kde rozvijali svoje hodnoty evanjelia vo svojom osobnom,
rodinnom aj spolo¢enskom Zivote, tym ho dokazali vytvorit humannej$im. Pretoze
zeny dokazali vytvorit hodnoty ako na poli viery, tak i v profannom prostredi. Ved
aj v dne$nom svete je vzdy potrebné poukazat na ucenie Cirkvi, ktora je nasou vie-
rou a nadejou pre vsetkych Iudi. Lebo hlavnou tlohou krestanov je, aby bola va¢-
$ia naliehavost v spolo¢nosti, ktora raznejsie bude uznavat dostojnost Zien, ktora
im patri tak ako v legislative, tak aj v realite. Zena v sti¢asnej postmodernej dobe,
kde je jej miesto ako v domacom prostredi, tak aj v spolo¢nosti, kde je uznavang,
zastava rozne dolezité funkcie a angazuje sa v r6znych problematikach. Zdoéraznoval
zasadnu povinnost tcty voci Zene patriacu jej dostojnosti, materstvu a povolaniu.
Poukazovanim na dostojnost zeny vo svojom uceni, mohli ony objavit svoju vlastnt
osobnost. Preto zeny v minulosti aj dnes si zasliiZia pozornost a ocenenie, pretoze st
poslami pre dalsie generacie.*

Zaver

Zamerom bolo priblizit vyznam evanjelia a jeho posolstvo. Aby sme si uvedo-
mili, Ze evanjelium je zdkladny paradox, aby ¢lovek nasiel Zivot, musi ho stratit; aby
sa narodil, musi zomriet; aby bol spaseny, musi vziat na seba kriz. Toto je podstatna
pravda evanjelia, ktord vzdy a vSade bude nardzat na protesty ¢loveka. Evanjelium
bude vzdy a vSade vyzvou pre Iudsku slabost. Ved ¢lovek vo svojom podvedomi ma
ocakavat takuto vyzvu a naozaj v sebe ma citit potrebu prekonavat seba samého. Ak
prekona seba samého, tak sa naozaj stava silnym ¢lovekom na tejto zemi. Zaujima-
lo nds hlavne postavenie a rola Zeny v histdrii, pretoZe Zena ma velmi vzacne posla-
nie na svete. Ciefom bolo predstavit ulohu a poslanie Zeny v Novom zdkone a jeho
vplyv na vnimanie a formovanie role Zeny az do st¢asnosti. Odhalit skalu roli zien,
ktoré zohravali vtedajSom obdobi v spolo¢nosti. Prave poslanie Zien sme pribliZili
v synoptickej tradicii, pretoze oni boli verné ucenicky Jezisa Krista, ktorého spreva-
dzali a podavali o niom pravdivé svedectva. Taktiez Cirkev vyjadrila tictu a vdac¢nost
voci tym, ktori st verni evanjeliu a v kazdej epoche sa zacastiiovali na apostolskom
poslani celého Tudstva. Su to hlavne postavy svatych mucenic, panien, matiek rodin,
ktoré odvazne vydavali svedectvo o svojej viere a vychovou vlastnych deti v duchu
evanjelia odovzdavali vieru a tradiciu Cirkvi z pokolenia na pokolenie. Verime, Ze
tento ¢lanok bude prinosom a poskytne nové impulzy pre vSetkych, aby si uvedomili,
aka je podstata a tloha ¢loveka na zemi. No v prvom rade prindlezi Zene velka ticta
a dostojnost, pretoZe ona je udrziavatelka ludstva. Ale zaroven je potrebné, aby sa
zachovavali aj nadalej zakladné tradi¢né hodnoty spolo¢nosti, ktoré st také vzacne
uz celé starocia.

60 Porov.: JAN PAVOL I1.: Familiaris consortio. Trnava : Spolok svitého Vojtecha, 1993.
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Arménska katolicka cirkey,

jeji stru¢né déjiny a soucasné pravni postaveni

MILOS SZABO

Univerzita Karlova, Praha
Katolickd teologickd fakulta,

Abstract: Armenia belongs to the territories where Christianity is historically documented since shortly
after the death of Jesus Christ. The Armenian Churchwas even the very first that achieved state recognition,
because the Armenian king Tiridates III. proclaimed Christianity as the official religion in his country
as early as 301. Interchurch break in communication between Armenia, Rome and Constantinople came
after the Council of Chalcedon (451), where the Armenian Church did not participate. For fear of falling
into heresy, subsequently the Armenian Church did not adopt its Christological conclusions and since
the 6th century it remained definitively without any communion with both centers of Christianity. Soon
after invasion of Muslims into the Armenian kingdom, most of population moved farther south to the
Mediterranean Sea in Cilicia, where the main church leader called Catholicos also resettled. When the
Arabs occupied also this territory, part of Armenians (with their Catholicos) returned to their original
homeland, while the remainder stayed at the new territory, and the second Catholicosate of Cilicia was
established in the Church. The first attempts to reactivate unity with Rome emerged from the second
Catholicos. In the 17th century, these efforts reached a concrete form in the monk Mchitar of Sebaste and
in the archbishop Ardzivian Abraham, who officially applied for admission into the Catholic Church.
Armenians in both areas (the original one became a part of Russia, then the Soviet Union, the new
one became a part of the Turkish Ottoman empire) suffered from persecution, which culminated in
the genocide at the turn 20th century, during which about 1.5 million Armenian Christians died, both
members of the Armenian Apostolic Church and the Armenian Catholic Church.

Key words: Armenia. Catholic Church. Sui iuris. Catholicosate of Etchmiadzin. Catholicosate of Cilicia.
Christianity. Church history. Canon Law.

1 Christianizace Arménie
Historické tizemi Arménie je zcela odlisné od toho, které tvoii stavajici Armén-
skd republika. Starofecky filosof, historik a geograf Strabon (64 pi. Kr.-cca 24) rozli-
Soval v dobé fimského cisafstvi tii arménské regiony:
1. Armenia Maior, cili Velkd Arménie, sahgjict od feky Eufrat k fece Koura az
ke Kaspickému mori;
2. Armenia Minor, tj. Mensi Arménie, slo o tzemi od Pontu k hornimu toku
Eufratu;

v To vysvétluje rovnéz skutecnost, ze se v Bibli uvadi vrch Ararat na asyrském tzemi Urartu, nyni
na uzemi Turecka pobliz arménskych hranic. YEVADIAN, Maxime K.: Christianisation de [Ar-
ménie. Lyon : Edition Retour aux sources, 2007, s. 86.
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3. Armenia Parva, neboli Mald Arménie, jizZ se nazyvala oblast Sebastu v Kapa-

docii.?

Vznik arménské cirkve se traduje do doby, kdy v Arméni3, ktera tenkrat zabi-
rala mnohem vétsi izemi nez stavajici, véetné dnesniho vychodniho Turecka a hra-
ni¢nich oblasti byvalého Sovétského svazu s Irdnem, piisobili sv. apostolové Tadeas
a Bartoloméj, pravdépodobné mezi zidovskymi komunitami, které zde Zily diky své
bohaté obchodné ¢innosti*. Oba apostolové jsou podle davné tradice uctivani jako
prvni ilumindtofi Arménie, tedy ti, kteti do temnoty pohanstvi pfinesli svétlo Kristo-
va evangelias. O zivych zdejsich kiestanskych komunitach v prvnich stoletich svédci
i skute¢nost, Ze pravé v arménském prostiedi vznikla apokryfni evangelia, z nichz
jsou zndma jména tii vychodnich mudrct - Kagpar, Melichar a Baltazar®.

I kdyZ mezi Armény po apostolech uz v 2. stoleti ptsobili fecti misionafi
z Cézareje v Kapadocii’, ai kdyz je pravdépodobné, Ze jejich snahy nebyly netispésné
a v zemi existovaly skryté kfestanské komunity®, arménské obyvatelstvo zdstavalo
pohanské a za vlastniho misionafe zemé a prvniho velkého narodniho vérozvésta je
povazovan az sv. Rehot Iluminator (arménsky Opnhgnnp  LnLuwLnphy, Krikor Lusa-
vori¢, 257 - 331), jenz piived] ke kiestanstvi arménského krdle Tiridata III. (250 -
330). Ten nésledné prohlasil kiestanskou viru za statni nabozenstvi, a to uz roku 3o1,
tedy osm desetileti ptedtim, nez se tak v roce 380 stalo v fimské ¥isi za cisate The-
odosia (347 - 395)°. Rehof Ilumintor se stal prvnim biskupem ve starobylém mésté
Vagharsapat (v letech 1945 - 1995 pfejmenovaném na E¢miadzin) s titulem katoli-
kos*. Od té doby stejny titul zacalo pouzivat i nékolik dalsich sousednich kiestan-
skych cirkvi Blizkého Vychodu.

Kolem roku 404 vytvofil kiestansky mnich (vardapet)" Mesrop Mastoc (362
- 440) arménskou abecedu a do arménstiny prelozil nejen Bibli, ale i dalsi fecké
asyrské spisy. V liturgii tak byla klasicka fec¢tina nahrazena arménstinou, ¢imz spolu

> MECERIAN, Jean: Histoire et institutions de 'Eglise Arménienne. Bejrut : Imprimerie Catholique,
1965, s. 15.

3 Nazev Arménie se pouzZiva prakticky ve vSech jazycich svéta kromé samotné arménstiny, kterd vlast
Arménti nazyva Hajerstan. Arméni sami sebe oznacuji jako Hajer (arménsky 3w3jtin). Pokud nebu-
de feceno jinak, anebo ze souvislosti nevyplyne opak, bude se ndzvem Arménie oznacovat Arménie
Velka.

4 Misto hrobu sv. Tadedse je do dne$nich dob uctivano jako poutni misto v provincii Maku (Irdn),
zatimco misto hrobu sv. Bartoloméje v Bagkale (Turecko) bylo v dobéach prvni svétové valky roz-
vraceno. KRIKORIAN, Mesrob: Die Geschichte der Armenisch-Apostolischen Kirche. In: HEYER,
Friedrich: Die Kirche Armeniens. Stuttgart : Evangelisches Verlagswerk, 1978, s. 30.

5 ORMANIAN, Malachia: The Church of Armenia. Londyn : A. R. Mowbray & Co. Limited, 1912, s. 3.

6  DEDEYAN, Gérard: Les Arméniens, histoire d'une chrétienté, Toulouse : Edition Privat, 1990, s. 13.

7 POSPISHIL, Victor J.: Eastern Catholic Church Low. Brooklyn : Saint Maron Publication, 1996, s. 27.

8  ZAKRZEWSKA-DUBASOWA, Mirostawa: Historia Armenii. Vratislav-Var$ava-Krakov : Zaktad
Narodowy imienia Ossolinskich, 1990, s. 42.

9 KRIKORIAN, Mesrob: Die Geschichte der Armenisch-Apostolischen Kirche. In: HEYER, Friedrich:
Die Kirche Armeniens. Stuttgart : Evangelisches Verlagswerk, 1978, s. 29.

1o BURGESS, Michael. The Eastern Orthodox Churches. North Carolina : McFarland & Company Jef-
ferson, 201, s. 63.

u Slovo vardapet (arménsky qupnuuitim) se pieklada jako uditel, mistr, jde o typicky arménské
pojmenovani celibatniho knéze, mnicha, povéteného uditelskym tikolem, jenZ pii specidlnim litur-
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s dalsimi specifickymi liturgickymi prvky mohla vzniknout vlastni arménska tradi-
ce, av ni vlastni ritus. Do této doby totiz arménstina existovala pouze jako mluveny
jazyk, vSechny psané texty byly bud v zminéné fectiné anebo syrstiné®.

V roce 451 se pod predsednictvim papeZzského legata Paschania konal v Chal-
kedonu (nyni Kadikéy v Turecku nedaleko Istanbulu) dtilezity cirkevni koncil,
jenz odsoudil monofyzitismus® a potvrdil odmitavy postoj cirkve k nestorianstvi*.
Zavéry tohoto koncilu nékolik vychodnich cirkvi (koptska, syrska, etiopskd) nepfija-
lo, proto se v literatuie pro odliseni od ostatnich ktestanskych cirkvi nazyvaji pied-
chalkedonské, nebo nékdy starobylés.

Arménska cirkev v této dobé celila vlastnim problémiim, sousedni Perska fise
kiestany pronasledovala a jeji novopersti vladci z rodu Sasanovcd je nutili pfijmo-
ut zoroastrické uceni mazdaznan®. Arménsky katolikos jako nejvyssi hlava mladé
cirkve, zijici bezprostfedné na hranicich s expandujici Persii, se proto neztcastnil
nékolika ekumenickych koncild, a i o vérou¢nych zavérech toho chalkedonského se
dozvidal pouze zprostiedkované”. Ve snaze uchranit ¢isté ucenti Jezise Kristaa v oba-
vé z upadnuti do hereze, pod vlivem syrskych spistt davno zemielych antiosskych
otcti Diodora z Tarsu (1 390) a Theodora z Mopsuestie (350 - 428) nakonec christo-
logické zavéry o dvou piirozenostech v jediné osobé JeZise Krista na svych vlastnich
snémech ve Dvinu v letech 506 a 554* jako monofyzitské arménska cirkev odmitla.

Po Per$anech se arménského uzemi zmocnili fecti Makedonci (633 - 693),
po nich zemi dobyli Saracéni, ktefi nacas museli ustoupit opét Rekiim, aZ jej zcela
ovladli osmansti Turkové. Starovéké arménskeé kralovstvi tak bylo v 1. stoleti zce-
la rozvraceno a ptezivsi Arméni hromadné utekli do Kilikie na jihu Malé Asie, kde

gickém obradu obdrzel od katolikose ucitelskou htil. VACCARO Luciano, ZEKIYAN, Boghos Levon:
Storia religiosa dellArmenia. Milan : Centro Ambrosiano, 2010, s. 47.

2 ROBERSON, Ronald: The Eastern Churches. Vatikan : Pontificio Istituto Orientale, 1999, s. 24.

3 Termin monofyzitismus pochézi z formule Apolinate z Laodiceje, jenZ jej pouzival na oznaceni
jediné piirozenosti JeZi$e Krista jako vtéleného Slova; timto terminem pak byli (ne zcela spravné)
oznacovani kfestané, odmitajici usneseni chalkedonského koncilu o dvou pfirozenostech JeZise
Krista v jediné osobé. FARRUGIA, Edward, G.: Encyklopedicky slovnik kiestanského Vychodu.
Velehrad-Rim : Refugium, 2008, s. 601.

14 Nestorianstvi je blud, nazvany podle konstantinopolského patriarchy Nestoria (1 cca 451), vyznava-
jici dvé osoby v Jezisi Kristu, ackoli on sdm toto u¢eni nezastaval. FARRUGIA, Edward, G.: Encyklo-
pedicky slovnik kiestanského Vychodu. Velehrad-Rim : Refugium, 2008, s. 615.

15 Zajimavé je oznaceni téchto cirkvi ve francouziting, kde jsou nazvany cirkvemi ti koncilt (Eglises
des trois conciles), narozdil od asyrské cirkve, které je cirkvi dvou konciltt (Eglise des deux conciles)
a cirkvi pravoslavnych jako cirkvi sedmi koncilti (Eglises des sept conciles).

16 FARRUGIA, Edward, G.: Encyklopedicky slovnik kestanského Vychodu. Velehrad-Rim : Refugium,
2008, s. 100.

17 | kdyZ arménska cirkev méla své zastoupeni na prvnich koncilech, jeji nejvyssi hlava katolikos se
nezucastnil druhého, tfetiho ani ¢tvrtého ekumenického koncilu (v Konstantinopoli 381, v Efezu
431a Chalkedonu 451). NICHOLS, Aidan: Rome and the Eastern Churches. San Francisco : Ignatius
Press, 2010, s. 120.

8 Dnes zaniklé mésto Dvin bylo hlavnim méstem a jednim z obchodnich center starobylé Arménie,
leZici cca 35 kilometrt jiZzné od dnesniho hlavniho mésta Jerevan. SETIAN, Nerses: Eine Rechtfer-
tigung der Katholisch-unierten Armenischen Kirche aus der Geschichte. In: HEYER, Griedrich: Die
Kirche Armeniens, Stuttgart : Evangelisches Verlagswerk, 1978, s. 159.
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vzniklo jejich nové krélovstvi s hlavnim méstem Sis®, které se stalo i novym sidlem
arménskeého katolikose. KdyZ byl nakonec i Sis dobyt muslimskymi Mamluky, v roce
1375 se katolikos vratil zpét do Vaghar$apatu®.

V obavé o svou narodni i nabozenskou cistotu arménska cirkev neudrzovala
communio nejen s Rimem, ale od roku 1015, kdy Byzanc obsadila velkou ¢4st ptivod-
niho uzemi Velké Arménie, ani s Konstantinopoli a jeji cirkvi.

2 Arménska katolicka cirkev

Kdyz kfizaci ve 12. stoleti na svém tazeni do Svaté zemé prochdzeli (novym)
arménskym kralovstvim v Kilikii (Armenia Minor), uzavteli roku 160 s arménskym
kralem v Sisu dohodu, kterd pfispéla k unii mezi arménskou a katolickou cirkvi
v roce 1198*. Tento unijni dekret byl viak spiSe pragmatickou obranou Arménti pred
Byzanci, kterd na jistou dobu obsadila jejich uzemi* nez opravdovou vérou¢nou ¢i
jurisdikéni unif - ta ve skute¢nosti nikdy nenastala, ac¢koli mezi arménskymi kato-
likosy a fimskymi papeZi existovala vzajemna korespondence jesté i béhem jejich
tzv. avignonského zajeti ve 14. stoleti®. Arméni, zijici mimo Kilikii, tedy zejména
na ptivodnim tizemi Velké Arménie, unii s Rimem nikdy nepfijali.

Jakdkoli nadéje na dalsi sjednoceni se rozpadla vzapéti, co arménské kralov-
stvi v roce 1375 padlo do rukou muslimskych Mamluka* a posledni arménsky kral
varménském Sisu Léon V. (1342 - 1393) byl sedm let véznén v egyptskeé Kahire, odkud
po propusténi utekl pred jistym zavrazdénim do PafiZe, kde zemfel roku 1393>.

Usili Rima o ziskéni Armén na svou stranu viak nepolevilo - v Kilikii (v Mensi
Arménii) ptsobili frantiskéni uz od 13. stoleti, prvni systematickou katolickou misi-
onafskou ¢innost ve Velké Arménii zase vyvijeli dominikani, a to uz od roku 1320.
Pravé jeden z dominikdnskych mnichd, bratr Bartoloméj z Bologné (f 1333) zalo-
zil dnes jiz zaniklou arménskou komunitu Unijnich brat#i (Fratres Unitores)*, a to
vdominikanském klastete Qrna, ktefi usilovali o navazani uzsich kontaktd s ostatni-
mi arménskymi kfestany?. Byla to ve zna¢né mife zasluha téchto feholnikd, Ze mezi
fimskym biskupem a kilikijskymi katolikosy v této dobé probihala ¢ild korespon-
dence, takze na ferrarsko-florentském koncilu (1431 - 1445) za ucasti arménského

19 Sis je starovéké mésto, nyni nesouci nazev Kozan, leZici v Turecku, 68 km severné od mésta Adana.
Jeho vyznam i pocet obyvatelstva v poslednich letech opét roste. ROBERSON, Ronald: The Eastern
Churches. Vatikan : Pontificio Istituto Orientale, 1999, s. 25.

20 [VAN, Jozef. Prijatie nekatolikov do Katolickej cirkvi. Michalovce : Misiondr, 2012, s. 134.

2 ROBERSON, Ronald: The Eastern Churches. Vatikan : Pontificio Istituto Orientale, 1999, s. 25.

22 MUTAFIAN, Claude: Roma - Armenia, Vatikan : Biblioteca Apostolica, 1999, s. 129.

3 Avignonskym zajetim je oznacovana doba, kdy papezové nesidlili v Rimé, ale pod silnym vlivem
francouzskych kralti v Avignonu, $lo o roky 1309 - 1378. DEDEYAN, Gérard: Les Arméniens, histoire
d’une chrétienté, Toulouse : Edition Privat, 1990, s. 37.

24 SETIAN, Nerses: Eine Rechtfertigung der Katholisch-unierten Armenischen Kirche aus der Geschich-
te. In: HEYER, Griedrich: Die Kirche Armeniens, Stuttgart : Evangelisches Verlagswerk, 1978, s. 160.

3 FORTESCUE, E. F. K.: The Armenian Church founded by St. Gregory te llluminator. Londyn : J.
T.Hayes, 1872, s. 29.

26 Tuto vychodni dominikanskou komunitu schvalil papez Inocenc V1. dne 31. ledna 1356. DEDEYAN,
Gérard: Les Arméniens, histoire d'une chrétienté, Toulouse : Edition Privat, 1990, s. 45.

27 ROBERSON, Ronald: The Eastern Churches. Vatikan : Pontificio Istituto Orientale, 1999, s. 152.
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duchovenstva mohl byt 22. listopadu 1439 pfijat a podepsan dalsi unifika¢ni dekret
o sjednoceni Rima s arménskou apogtolskou cirkvi, a to bula® Unionis Armenorum,
Exultate Deo®. | kdyz ani tento dokument nakonec nepfines| o¢ekavané konkrétni
vysledky, jelikoz arménska apostolska cirkev povazovala tuto snahu za natlak a roku
1450 z unie oficidlné vystoupila®, stal se piesto doktrindlnim zakladem pro pozdéjsi
vznik arménské katolickeé cirkve. Jak dosvédcuji cetné dopisy v archivu vatikanské
Kongregace pro $ifeni viry?, i po roce 1450 véak komunikace mezi fimskym pape-
zem a arménskymi katolikosy jak v E¢miadzinu, tak v Kilikii neustala®. Katolikos
v E¢miadzinu Stépan V. (1545 - 1567) dokonce roku 1548 navstivil v Rimé papeze Pav-
laTIL. (1534 - 1549).

Na riiznych mistech Arménie se mezitim postupné formovaly malé katolické
komunity, aviak bez jakéhokoli jurisdikéniho fizeni. Vyznamnym meznikem se pro-
to stala konverze mladého mnicha a teologa Mkhitara ze Sebasty (Sebastatsi, 1676
- 1749) ke katolicismu: pod vlivem svého pobytu v Konstantinopoli roku 1701 pfi-
jal vnitfné communio s Rimem a zacal s postupnym pfesvéd¢ovanim dalsich ¢lent
svého klastera’*. Kdyz se mu to nepovedlo, a naopak arménsky katolikos-patriarcha
mu pohrozil cirkevnim trestem, utekl Mkhitara do Benatek, kde vstoupil do katolic-
ké cirkve i oficidlné a spolu s nékolika dal$imi arménskymi mnichy zde na ruinach
byvalého leprosaria na ostrové San Lazarro postavil klaster, kde se zacala psat histo-
rie velmi vyznamného a prosperujiciho knézského spolecenstvi®.

Nedlouho poté se roku 1740 patriarchou v kilikijském Sisu stal aleppsky bis-
kup Abraham Ardzivian (1679 - 1749), jenz rovnéZ vstoupil do jednoty s Rimem.
Roku 1742 se v Rimé osobné setkal s papezem Benediktem XIV. (1675 - 1758), jenz jej
po vyznani viry jmenoval katolickym patriarchou Kilikie a vSéech Armén, obdaroval
ho palliem®; jako projev communia s Rimem piipojil k jeho jménu i jméno prvni-
ho fimského biskupa sv. Petra. Podle jeho vzoru si od té doby vsichni jeho nastup-
ci na arménském (katolickém) patriarchalnim stolci ptidavaji ke svému kiestnimu
jménu druhé jméno Petr?".

28 QOrigindl této buly byl napsan ve dvou jazycich: podatek buly byl v lating, podinaje 1. strankou
pokracoval text v arménsting, pficemz prvni slovo v arménské transkripci bylo rafinované stylizo-
véano tak, aby obsahovalo jméno papeze Eugenia. MUTAFIAN, Claude: Roma - Armenia, Vatikan :
Biblioteca Apostolica, 1999, s. 318.

29 SETIAN, Nerses: Eine Rechtfertigung der Katholisch-unierten Armenischen Kirche aus der Geschich-
te. In: HEYER, Griedrich: Die Kirche Armeniens, Stuttgart : Evangelisches Verlagswerk, 1978, s. 160.

30 NICHOLS, Aidan: Rome and the Eastern Churches. San Francisco : Ignatius Press, 2010, s. 121.

3 Velkou ¢ast této korespondence vydala tiskem Apostolska vatikanska knihovna roku 1999 v publi-
kaci Roma - Armenia, editorem byl Claude MUTAFIAN.

32 SETIAN, Nerses: Eine Rechtfertigung der Katholisch-unierten Armenischen Kirche aus der Geschich-
te. In: HEYER, Griedrich: Die Kirche Armeniens, Stuttgart : Evangelisches Verlagswerk, 1978, s. 161.

33 ZEKIYAN, Boghos Levon: Gli Armeni cattolici nella Chiesa armena e nella comunione di Roma. In:
Fede e martirio, Vatikan : Libreria Editrice, 2003, s. 150.

34 DEDEYAN, Gérard: Les Arméniens, histoire d'une chrétienté, Toulouse : Edition Privat, 1990, s. 46.

35 NICHOLS, Aidan: Rome and the Eastern Churches. San Francisco : Ignatius Press, 2010, s. 122.

36 DEDEYAN, Gérard: Les Arméniens, histoire d'une chrétienté, Toulouse : Edition Privat, 1990, s. 99.

37 Oriente cattolico: cenni storici e statistiche. Rim : Congregatio pro Ecclesia orientalibus, 1962, s.
439.
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Toto spojeni s Rimem vyvolalo silny odpor vétsi ¢asti arménskych duchovnich
i prostého lidu, ktefi patriarchu Abrahama odmitli pfijmout zpét za svého biskupa.
Jesté za jeho pobytu v Rimé byl proto v Sisu zvolen novy katolikos Michael (1 1758)%.
Protoze Abraham nemohl ptevzit sviij ptvodni patriarchélni trtin, za sidlo armén-
ského katolického patriarchy byla papezem zvolena Hora Libanon, kde nedaleko
Bejratu byl roku 1749 postaven klaster Bzommar. Do dokonceni stavby byl arménsky
katolicky patriarcha hostem v monastyru maronitského patriarchy Josefa IV. Dirgha-
ma (1733 - 1742) a jeho nastupct.

Osmanska vlada ani arménsky konstantinopolsky patriarcha patriarchu Abra-
hama neuznali, a stejné tak odmitli pfijmout i existenci nové vzniklé arménské
(katolické) cirkve na uzemi své fiSe a svého patriarchatu. Teprve po dlouhych jed-
nanich a na intervenci papeze Pia VIII. (1829 - 1830), k némuz se pfidaly i vlady Rako-
uska a Francie, Osmané roku 1829 uznali jednak Armény za samostatnou ndrod-
nostni a ndbozenskou skupinu, tzv. millet-i sadika®, ¢ili ,,opravdovy narod', jenz se
muze Fidit vlastnim pravem a mit své vlastni administrativni vedeni, jednak armén-
skou katolickou cirkev za samostatnou cirkevni jednotku, nezavislou na arménském
apostolském patriarchovi®.

Arménsti kiestané z apostolské cirkve tak byli nejen pod cirkevni jurisdik-
ci, ale i civilni vlddou svého katolikose-patriarchy v E¢miadzanu, zatimco armén-
$ti katolici podle papezského breve Quod iamdiu ze 6. Cervence 1830 se dostali pod
vedeni arménského patriarchy sidliciho v Konstantinopoli#, jimz byl od unora 1830
Andon Nurijian®. Pro arménské katoliky tak vznikla anomalie, kdy pro né existoval
jeden hierarcha s civilni i cirkevni autoritou v hlavnim mésté fi$e (Nurijian), a sou-
¢asné druhy hierarcha s vyhradné duchovni jurisdikei (patriarcha v Libanonu Kri-
kor Bedros VI.). Tuto nestandardni situaci vyte$il v roce 1867 papez Pius IX. (1792
-1878), kdyz spojil oba ufady a patriarchalni sidlo arménské katolické cirkve svou
bulou Reversurus® ptenesl z Libanonu do Konstantinopole#. Posilovani vyznamu
zapadnich mocnosti, jakoZ i samotného papeze pfi jednanich s osmanskymi Turky
dokladuje i skute¢nost jmenovani nového arménského arcibiskupa v Konstantino-
poli po Nurijianové smrti roku 1838: arménsky katolicky millet se souhlasem osman-
ské vlady navrhl papeZi tii jména kandidatti, papez Rehot XVI. (1831 - 1846) si piesto
dovolil tento seznam ignorovat a bez pfedchoziho souhlasu muslimské Konstanti-
nopole jmenoval novym arcibiskupem Boghose Maroushiana (1 1846).

38 ISSAVERDENS, James: Armenia and the Armenians. Bendtky : Armenian Monastery of St. Lazarro,
1875, S. 202.

39 KRIKORIAN, Mesrob: Die Geschichte der Armenisch-Apostolischen Kirche. In: HEYER, Friedrich:
Die Kirche Armeniens. Stuttgart : Evangelisches Verlagswerk, 1978, s. 39.

4 SETIAN, Nerses: Eine Rechtfertigung der Katholisch-unierten Armenischen Kirche aus der Geschich-
te. In: HEYER, Griedrich: Die Kirche Armeniens, Stuttgart : Evangelisches Verlagswerk, 1978, s. 162.

4 SETIAN, Nerses: Eine Rechtfertigung der Katholisch-unierten Armenischen Kirche aus der Geschich-
te. In: HEYER, Griedrich: Die Kirche Armeniens, Stuttgart : Evangelisches Verlagswerk, 1978, s. 162.

42 MUTAFIAN, Claude: Roma - Armenia, Vatikan : Biblioteca Apostolica, 1999, s. 329.

s ASSIII (1867), s. 386 - 393.

44 MATFUNIAN, Vartan Gerges: Die Lateinische Mission in Gross-Armenien bis zur Mitte des 18. Jahr-
hunderts. In: HEYER, Friedrich: Die Kirche Armeniens. Stuttgart : Evangelisches Verlagswerk, 1978,
S. 171
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Proti papezské bule Reversurus, kterd piinesla zdsadni zménu v organizaci
arménské katolické cirkve, aniz by se Rim jakkoli dotazoval samotnych Arménti,
protestovali arménsti biskupové hned na své synodé roku 1869%. Tuto napjatou situ-
aci se snazil uklidnit Rehottiv nastupce papez Pius IX. (1846 - 1878), kdyZ v encyklice
Quartus supra ze dne 6. ledna 1873 podrobné popsal obtiZnou situaci v osmanské risi
ajasnéji vymezil piislusné cirkevni jurisdikce®.

Arméni (bez ohledu na to, zda patfili k apostolské, tedy nesjednocené cirkvi,
anebo katolické, ktera vsak tvofila vyraznou mensinu), Zijici v turecké ¢asti byli
osmanskymi Turky zejména po rusko-turecké valce (1877)+ systematicky pronasle-
dovani; ptedstavovali totiz velmi silné ohrozeni jejich nadvlady, a to jak svym pfe-
svédc¢ivym nabozenstvim, tak i svou narodni hrdosti a semknutosti*’. Napéti mezi
Turky a Armény nartistalo tim vice, ¢im vice slabl mezinarodni vliv osmanského
Turecka, az v obavé pied ztratou kontroly nad tak silnym ndrodem umoznili oficidlni
piedstavitele Turecka jeho cilenou likvidaci: v oblasti Sasun zacali muslimsti Turko-
vév lété roku 1894 s nucenou islamizaci tamnich mést a vesnic, spojenou s ndsilnym
vrazdénim téch, ktefi odmitli kiestanstvi opustit; mezi nimi byli i arménsti katolici
véetné duchovnich®. Toto nasili se pak sifilo od mésta Trapezunt na btehu Cerné-
ho mote na jih, kde ve mésté Urfa turecti muslimové vypalili katedralu arménskeé
(apostolskeé) cirkve, do niZ se pted nasilniky ukryly asi tfi tisice kiestani. Nebylo
tydne, kdy by v nékteré vesnici nebylo zapaleno obydli arménskych kfestand, zastie-
leni nebo odvlec¢eni mistni obyvatelé - v jeden den bylo takto naptiklad zavrazdéno
7 biskupd, 130 knézi, 47 feholnich sester a pies 100 ooo véticich>. Béhem pokracu-

4 MATFUNIAN, Vartan Gerges: Die Lateinische Mission in Gross-Armenien bis zur Mitte des 18. Jahr-
hunderts. In: HEYER, Friedrich: Die Kirche Armeniens. Stuttgart : Evangelisches Verlagswerk, 1978,
$. 171

46 ASSVII (1874), s. 244 - 274.

47 Turecko tuto valku prohrélo a jednim z diisledkd prohry byla i velkd ztrdta tzemi, osmanska tise
piisla mj. o Bulharsko, Makedonii, Srbsko ¢i Kypr. O osvobozeni z nadvlady Turkt marné usilovali
také Arméni, na kongresu v Berliné roku 1878 viak nebyla jejich Zadost o samostatnost vyslySena.
Sami se proto zacali sdruzovat v politickych strandch, turecky sultdn Abdul Hamid II. (1842-1918)
viak v letech 1894-1896 jejich snahy o autonomii tvrdé potladil a nechal postupné vyvrazdit desitky
tisich Armént. Turecko dodnes chépe tento zasah a masakr jako obranu celistvosti svého tehde-
j$iho statu. DEDEYAN, Gérard: Les Arméniens, histoire d’une chrétienté, Toulouse : Edition Privat,
1990, S. 54

48V roce 1863 zilo v samotné Konstantinopoli téméf 300 0oo Arménd, ¢imZ se z hlavniho mésta
osmanské fise stdavalo pomalu arménské mésto. VALOGNES, Jean-Pierre: Vie et mort des chrétiens
dOrient, Patiz: Fayard 1994, s. 458.

49 Mezi zavrazdénymi byli i latinsti duchovni, uz roku 1895 byl napt. zajat italsky frantiskansky knéz
Salvatore Lilli a jeho 7 druh, které muslimsti vojaci kratce poté nelitostné umlatili svymi bajonety.
Papez Jan Pavel I1. (1920 - 2005) tyto mucedniky v fijnu 1982 blahote¢il. Mezi lety 1915 a 1923 bylo
vyvrazdéno téméf 60 % vSech Arménd, Zijicich v Turecku, bez ohledu na to, zda §lo o katoliky, ¢leny
apostolské cirkve anebo protestanty. DEDEYAN, Gérard: Les Arméniens, histoire d'une chrétienté,
Toulouse : Edition Privat, 1990, s. 58.

5o ADALIAN, Rouben Paul. Hamidian (Armenian) Massacres [http://www.armenian-genocide.org/
hamidian.html]. Armenian National Institute.

st 24. duben 1915 je povazovan za Cerny den v historii Arménd, protoZe v priabéhu nékolika hodin
turecka policie a armada zatkla na piil tisic vyznamnych osob arménského lidu: politiky, duchovni,
spisovatele, umélce, pravniky, aby tak ochromila jeho existenci; ze stovky vesnic a mést museli zby-
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jici genocidy pak do roku 1915 zahynuly téméf dva miliony Armént, zbytek utekl
do okolnich zemi, do Zdpadni Evropy nebo do Ameriky.

Sidlo kilikijského katolikose v monastyru sv. Sofie v Sis bylo vyvraceno a kato-
likos Sahag II. (Khabayan, 1849 - 1939) s pomoci tehdejsiho arménského patriar-
chy v Jeruzalémé Yeghise Touriana (1869 - 1930) piesidlil do mésta Antélias neda-
leko Bejrttu v Libanonu, kde se nachazi doposudst. Arménsti (vychodni) katolici
byli z osmanského uzemi do jednoho vyhnani a vech jejich tfindct tamnich diecézi
bylo postupné zlikvidovano, katedraly zbofeny nebo vypaleny. Po této genocidé se
arménsky katolicky synod v roce 1928 rozhodl prenést sidlo svého patriarchatu zpét
z turecké Konstantinopole (nyni Istanbul) do vstiicnéjsiho Libanonu a se souhlasem
Rima se z Konstantinopole stalo arcibiskupstvis. Papez Pius XI. (1857 - 1939) zaro-
ven vyhovél Zadosti o ziizeni nové patriarchalni rezidence v Bejratus.

Obyvatelé druhé ¢asti Arménie (pod nadvladou Ruska) pod vedenim duchov-
nich arménské apostolské cirkve v ¢ele s katolikosem Gevorgem V. (1912 - 1930) dne
28. kvétna 1918 na kongresu v Thilisi prohlasili nezavislost Arménie, Gruzie a Azer-
bdjdzanu v rdmci tzv. Transkavkazie; zapadni mocnosti vsak tuto nezavislost neu-
znaly, ¢imz se neptimo podilely na tGiplné anexi tohoto tizemi Sovétskym svazem,
jenZ na tomto tzemi v listopadu 1920 vytvofil Sovétskou socialistickou republiku
Transkavkazies”. Zde Zijici arménsti katolici zpocatku (od roku 1850) spadali pod
jurisdikei biskupa v Artvinu®®, carské protikatolické tazeni vsak vedlo nejen k zaniku
této diecéze, ale nakonec i k uplnému zakazu arménské katolické cirkve na tizemi
Ruska. Proto mnozi arménsti katolici opoustéli svou vlast a usazovali se napt. v Pol-
sku, Recku, Bulharsku nebo ve Francii, pfi¢emz vude si vétsinou udrzeli vlastni
identitu ndroda, jazyka i ndboZenského obtadu.

Teprve s vyhldsenim nezavislosti Arménie v roce 1991 doslo k znovuobnove-
ni ndbozenské svobody v zemi a ke zi{zeni samostatného katolického ordinariatu:

li Arméni utéct do pousté, kde postupné umirali hlady. KRIKORIAN, Mesrob: Die Geschichte der
Armenisch-Apostolischen Kirche. In: HEYER, Friedrich: Die Kirche Armeniens. Stuttgart : Evange-
lisches Verlagswerk, 1978, s. 41.

52 ROBERSON, Ronald: The Eastern Churches. Vatikan : Pontificio Istituto Orientale, 1999, s. 25

53 BURGESS, Michael. The Eastern Orthodox Churches. North Carolina : McFarland & Company Jef-
ferson, 201, s. 65.

s+ Turelti obyvatelé povazovali hrdé a narodnostné uvédomélé Armény za vazné ohrozeni svého statu
a jakykoli projev snahy o nezavislost za vzpouru, proto se oficidlni pohled Turecka na vyvrazdéni
celych arménskych vesnic i dnes li$i od nazoru vétsiny modernich stath a pro vrazdéni Arménti
v této dobé tureckd vlada odmitd pouzivat termin genocida. KRIKORIAN, Mesrob: Die Geschichte
der Armenisch-Apostolischen Kirche. In: HEYER, Friedrich: Die Kirche Armeniens. Stuttgart : Evan-
gelisches Verlagswerk, 1978, s. 40.

55 FARRUGIA, Edward, G.: Encyklopedicky slovnik kiestanského Vyichodu. Velehrad-Rim : Refugium,
2008, S. 104.

56 DEDEYAN, Gérard: Les Arméniens, histoire d'une chrétienté, Toulouse : Edition Privat, 1990, s. 105.

57 Roku 1936 se tato republika rozdélila na Gruzinskou, Azerbajdzanskou a Arménskou sovétskou
socialistickou republiku.

58 Po prvni svétové valce se mésto dostalo za hranice Sovétského svazu a lezi nyni v Turecku nedaleko
jeho hranic s Arménii.

50 Dne$ni Arménie tvofi necelych 10% tizemi ptvodniho arménského kralovstvi (Armenia Maior).
ZAKRZEWSKA-DUBASOWA, Mirostawa: Historia Armenii. Vratislav-Var$ava-Krakov : Zaklad
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za jeho sidlo bylo vybrano druhé nejvétsi arménské mésto Gjumri®. Pod jurisdik-
ci arménského ordinéfe, jimz je aktudlné od roku 201 arcibiskup Raphael Frangois
Minassian, rodék z libanonského Bejrtitu, nalezi rovnéz arménsti katolici ze soused-
niho Ruska a Gruzie.

Hlavou arménské katolické cirkve je katolikos-patriarcha Kilikie, voleny syno-
dem arménskych katolickych biskupti a od roku 1928 sidlici v Bejratu. Tak, jako jeho
nesjednoceny protéjSek patriarcha v E¢miadzinu, i ten katolicky uziva tradi¢ni nazev
nejvyssiho predstavitelé cirkve katolikos, tato skute¢nost véak v roce 2004 vyvolala
silnou nevoli ostatnich starobylych cirkvi na Blizkém Vychodé, které ve spole¢ném
komuniké vyzvaly arménského katolického patriarchu, aby tento titul pfestal pou-
zivat®.

V cirkvi pisobi jedind mni$skd komunita, fad mechitaristd, pojmenovany
po svém zakladateli Mkhitarovi Sebastatsi. [ kdyz byl piivodné zaloZeny na tizemi
Kilikie (kolem mnicha Mkhitara se seskupilo nékolik jeho spolubratrii z klastera),
pro hrozby arménského apostolského katolikose utekli tito vnitini piesvéd¢enim
katoli¢ti mnisi v roce 1717 na ostrov San Lazzaro v Benatské laguné, kde dodnes sto-
ji jejich monastyr, fidici se regulemi sv. Benedikta z Nursie. V roce 1811 byla zaloze-
na druha vétev tohoto feholniho spolecenstvi v rakouské Vidni. Obé tyto klasterni
komunity, vénujici se ptedevsim skolstvi a vychové, po dlouhd desetileti prostied-
nictvim svych stipendii pomdhaly celému arménskému ndrodu, a to jak v Evropé,
tak i na Blizkém Vychodé®. Pro nedostatek novych povolani byla roku 2000 tato dvé
feholni spolecenstvi organizacné sjednocena do jediné komunity se sidlem na San
Lazarro, se zachovanim obou domd.

Uz kratce po svém zalozeni oteviel roku 1771 klaster v libanonském Bzomma-
ru knézsky semindf, v némz se nachazi velmi vyznamna knihovna, obsahujici mj.
rukopisy ze 14. stoleti®; pro vyssi teologicka studia slouzi od roku 1883 u kostela San
Nicola da Tolentino v Rimé nedaleko namésti Barberini Papezska arménska kolej®“.
Oba formac¢ni knézské instituty funguji dodnes.

Liturgickym jazykem cirkve je arménstina. Velkym povzbuzenim pro arménské
véfici byla navstéva pontifikii v jejich chramech: v listopadu 1979 navstivil papez Jan
Pavel II. istanbulskou katedralu Panny Marie ze Sakizagag, v zati 2012 Benedikt XVI.
zase katedralu sv. Elidse a sv. Rehote [lumindtora v Bejrtitu a pape Frantisek v cerv-
nu 2016 katedrdlu svatych mucednikd v Gjumri.

Narodowy imienia Ossolinskich, 1990, s. 283.

60 Mésto Gjumri bylo v roce 1988 postiZeno silnym zemétiesenim, pii némz se zfitilo 60% budov
a zahynulo cca 30 000 obyvatel.

6 NICHOLS, Aidan: Rome and the Eastern Churches. San Francisco : Ignatius Press, 2010, s. 124.

62 ROBERSON, Ronald: The Eastern Churches. Vatikan : Pontificio Istituto Orientale, 1999, s. 154

6 Statistica con cenni storici della Gerarchia e dei fedeli di Rito orientale. Vatikan : Sacra Congregazio-
ne per la Chiesa Orientale, 1932, s. 84.

64 Uz predtim se vSak papeZ Rehot XIII. rozhodl postarat o arménsky lid, kdy? pro né roku 1584
v Rimé z#{dil malou kolej ,l'intero popolo armeno”. ZEKIYAN, Boghos Levon: Gli Armeni cattoli-
ci nella Chiesa armena e nella comunione di Roma. In: Fede e martirio, Vatikdn : Libreria Editrice,
2003, S. 162.
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Dnes 7ije nejvice katolickych Arménti v libanonském Bejratu a doneddvna rov-
néz v syrském Aleppu®. Po pfetrvavajicich nepokojich na Blizkém Vychodé mnozi
z nich utekli do Evropy, pfedevsim do Velké Britanie, dalsi ziji v Australii, na Novém
Zélandu, v USA ¢i Kanadé, v jizni Americe je jich nejvice v Argentiné a Uruguayi.
Na rozdil od arménské apostolskeé cirkve, ktera se ¢aste¢né drzi vlastniho cirkevniho
kalendate, katoli¢ti Arméni od roku 1923 pouzivaji kalendar gregoriansky®e.

Arménska liturgie praktikovana v obou cirkvich (katolické i apostolské) je jed-
nou z nejstarsich a nejkrasnéjsich®. Je v ni velmi silnd ticta k Panné Marii jako Matce
Bozi a ke Sv. Kizi; po Velikonocich a Epifanii (Zjeveni Pané) jsou pravé Nanebevzeti
Panny Marie a Povyseni sv. KfiZe nejvétsimi svatky cirkve®.

3 Statistické udaje

3.1 Arménska apostolska cirkev

arménsky: Jujuunwlbwjg Unweb|wyul Unipp tybintigh (Hayastaniajc Ara-
Kelakan Surp Yekegeci), Arménska apostolskd svatd cirkev®.

status: apostolska cirkev (starobyld, predchalkedonskd)

hlava: katolikos-patriarcha Garegin II. Nersésian (* 1951, zvolen 1999)

sidlo: E¢miadzin, no1 Vaghar$apat, Arménie

hlavni katedrdla: katedrala sv. Rehote Iluminatora, 1101 Vagharsapat, Arménie

pocet ¢lenti: cca 9 000 000

web: www.armenianchurch.org

cirkevni jurisdikce:
katolikosat-patriarchat Arménie (Vaghar$apat, Arménie), katolikos-patriar-
cha Garegin II. Nersésian
diecéze Aragacotn (Astarak, Arménie), biskup Mkrtich Proshian
diecéze Ararat (Jerevan, Arménie), arcibiskup Navasard Kjoyan
diecéze Armavir (Armavir, Arménie), biskup Sion Adamian
diecéze Artik (Artik, Arménie), archimandrita Narek Navagyan
diecéze Gegharkunik (Gavar, Arménie), archimandrita Kirakos Davtian
diecéze Gugark (Vanadzor, Arménie), biskup Sepuh Chuljian
diecéze Kotajk (Hrazdan, Arménie), arcibiskup Arakel Karamian
diecéze Sjunik (Goris, Arménie), biskup Makar Hakobyan
diecéze Sirak (Gjumri, Arménie), biskup Mikael Ajapahian
diecéze Vajoc Dzor (Jeghegnadzor, Arménie), arcibiskup Abraham Mkrt-
chyan

65 FARRUGIA, Edward, G.: Encyklopedicky slovnik kiestanského Vychodu. Velehrad-Rim : Refugium,
2008, S. 104.

66 PANE, Riccardo: La Chiesa armena, storia, spiritualita, istituzioni. Bologna : ESD, 201, s. 99.

67 FORTESCUE, E. F. K.: The Armenian Church founded by St. Gregory te Hluminator. Londyn : J.
T.Hayes, 1872, s. 157.

68 MECERIAN, Jean: Histoire et institutions de I'Eglise Arménienne. Bejrut : Imprimerie Catholique,
1965, 5. 149.

69 www.armenianchurch.org ke dni 1. 1. 2017.
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diecéze Artsakh (Susa, Nahorni Karabach, Azerb4jdzan), arcibiskup Pargev
Martirossian

diecéze Egypt (Kdhira, Egypt), biskup Ashot Mnatsakanian

diecéze Etiopie (Addis Abeba, Etiopie), vacant

diecéze Sudan (Chartiim, Sudan), vacant

diecéze Australie (Sydney, Novy Jizni Wales, Austrélie), biskup Haigazun
Najarian

diecéze Bangladés (Dhdka, Bangladés), vacant

diecéze Indie (Kalkata, Zapadni Bengalsko, Indie), vacant

diecéze Myanmar (Rangun, Myanmar), vacant

diecéze Singapur (Singapur, Singapur), vacant

katolikosat Velkého domu Kilikie (Antélias, Libanon), katolikos Aram 1.
Keshishian

diecéze Belgie (Brusel, Belgie), archimandrita Zatik Avetikyan
diecéze Bulharsko (Sofie, Bulharsko), archimandrita Isahak Poghosyan
diecéze Francie (Patiz, Francie), biskup Vahan Hovhanessian
diecéze Gruzie (Tbilisi, Gruzie), biskup Vazgen Mirzakhanian
diecéze Italie (Milan, Itdlie), archimandrita Tovma Khachatryan
diecéze Némecko (Kolin nad Rynem, Némecko), arcibiskup Karekin Bekdjian
diecéze Nizozemsko (Amsterdam, Nizozemsko), vacant
diecéze Rakousko (Viden, Rakousko), archimandrita Tiran Petrosyan
diecéze Rumunsko (Bukure$t, Rumunsko), biskup Datev Hakobyan
diecéze Moskva (Moskva, Rusko), arcibiskup Yezras Nersissian
diecéze Jizni Rusko (Krasnodar, Rusko), biskup Movses Movsesian
diecéze Recko (Atény, Recko), archimandrita Khoren Hovhannisyan
diecéze Spojené kralovstvi (Londyn, Spojené kralovstvi), biskup Hovakim
Manukian
diecéze Svycarsko (Zeneva, Svycarsko), archimandrita Gusan Alchanyan
diecéze Ukrajina (Lvov, Ukrajina), biskup Markos Hovhannisyan
diecéze Syrie (Damasek, Syrie), biskup Armash Nalbandian
diecéze Irak (Bagdad, Irdk), arcibiskup Avak Assadourian
diecéze Iran (Teheran, Irdn), vacant
diecéze Vychod (New York, New York, USA), arcibiskup Khajag Barsamian
diecéze Zapad (Burbank, Kalifornie, USA), arcibiskup Hovnan Derderian
diecéze Kanada (Outremont, Québec, Kanada), biskup Abgar Hovakimyan
diecéze Argentina (Buenos Aires, Argentina), arcibiskup Kissag Mouradian
diecéze Brazilie (Sdo Paulo, Brazilie), biskup Nareg Berberian
diecéze Uruguay (Montevideo, Uruguay), arcibiskup Hagop Kelendjian
diecéze Venezuela (Caracas, Venezuela), arcibiskup Gomidas Ohanian

patriarchat Jeruzalém (Jeruzalém, Izrael), arcibiskup Nourhan Manougian
patriarchat Konstantinopol (Istanbul, Turecko), arcibiskup Mesrop II Muta-

fyan
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Dosavadni katolikosi arménské apostolské cirkve:

1. Krikor I. [luminadtor Lusavori¢
2. Aristakeés 1. Partsky
3. Vrtanés Partsky
4. Husik . Partsky
Daniel I. [nevysvéceny]
5. Pharen z Ashtishat
Sahak [locum tenens|
6. Nersés 1. Velky
Sahak [locum tenens]
7. Sahak (anebo Husik I1.) z Malazgirtu
8. Zaven z Malazgirtu
9. Aspurakés z Malazgirtu
10. Sahak I. Velky
Surmak [anti-katolikos]
Brkisho [anti-katolikos]
Samuél [anti-katolikos]
Surmak [podruhé]
Mesrop [locum tenens]
Hovsép L. [locum tenens]
1. Hovsép I. z Hoghotzimu
12. Melité z Malazgirtu
13. Movsés I. z Malazgirtu
14. Giwt . z Arahezu
Kristapor Ardzruni [anti-katolikos]
15. Hovhannés I. Mandakuni
16. Babkén z Othmusu
17. Samuél z Ardzke
18. Mushé z Ailaberu
19. Sahak II. z Ughki
20. Kristapor I. z Tiraritchu
21. Ghevond I. z Erastu
22. Nersés II. z Bagrevandu
23. Hovhannés II. Gabeghian
24. Movsés I1. z Eghivardu
interregnum
Hovhannés z Bagaranu [anti-katolikos]
Vrtanés Kertogh Gramatikus [locum tenens|
25. Abraham I. z Aghbatanku
26. Komitas I. z Aghdzku
27. Kristapor II. Apahooni
28. Ezr 1. z Paraznakertu
29. Nersés I11. Stavitel Tayétsi
30. Anastasius z Akori

302 - 325
325-333

333-341

341347

347

348 -352
352 -353

353373

359 -363
373377
377381

381-386
387 - 436
428 - 429
429 - 432
432-437
437 - 444
439 -~ 440
440 - 444
444 - 452
452 - 456
456 - 461
461 - 478
478

478 - 490
490 - 516
516 - 526

526 - 534
534~ 539
539 - 545
545 - 548
548 - 557
557 — 574

574 - 604

590 — 611
604 - 607
607 - 615
615 - 628
628 - 630
630 - 641
641 - 661
661 - 667
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31. [sraél I. z Othmusu
32. Sahak III. z Dzoraporu
33. Eghia I z Ardjechu
34. Hovhannés II1. Imastaser z Odzunu
35. Davit I. z Aramonku
36. Trdat I. z Othmusu
37. Trdat II. z Dasnavorku
38. Sion 1. z Bavonku
39. Esayi z Eghipatrushu
40. Stepanos 1. ze Dvinu
41. Hovab 1. ze Dvinu
42. Soghomon z Garni
43. Géorg I. Hoylorbuk z Byrakanu
44. Hovsép II. Karidj
45. Davit II. z Gagaghu
46. HovhannésIV.  z Ovy
47. Zakaria I. z Tsaku
48. Géorg II. z Garni
49. Mashdotz z Eghivardu
50. Hovhannés V. Historik Patmaban
51. Stepanos II. Rshtuni
52. Téodoros I. Rshtuni
53. Yeghishé Rshtuni
54. Anania I. z Moksu
55. Vahan Syunik
56. Stepanos 1. ze Sevanu
57. Khachig I. Arsharuni
58. Sargis I. ze Sevanu
59. Petros Getadardz
Dioskoros [anti-katolikos]
60. Khachig II. z Ani [koadjutor od 1049)]
61. Krikor II. Martyrofil Vkayasér
Géorg [koadjutor]
Sargis [anti-katolikos]
Téodoros Alakhosik [anti-katolikos]
Poghos [anti-katolikos]
62. Barsegh z Ani [koadjutor 1081]
63. Krikor I1I. Pahlavuni
Davit Thornikian [anti-katolikos]
64. Nersés IV. Shnorhali
65. Krikor IV. Mladsi Tgha
66. Krikor V. Karavézh
67. Krikor VI. Apirat
Barsegh [anti-katolikos]

MILOS SZABO

0667 - 677
677 - 703
703 - 717
717 - 728
728 - 741
741 - 764
764 - 767
767 - 775
775 - 788
788 - 790
790 - 791
791 - 792
792 -795
795 - 806
806 - 833
833 - 855
855 - 876
877 - 897
897 - 898
898 - 929
929 - 930
930 - 941
941- 946
946 - 968
968 - 969
969 - 972
973 =992
992 - 1019
1019 - 1058
1036 - 1038
1058 - 1065
1066 - 1105
1067 - 1072
1076 — 1077
1077 - 1090
1086 - 1087
1105 - 1113
113 - 166
1114 -

166 - 1173
173 - 193
1193 - 194
1194 - 1203
1195 - 12067
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68. Hovhannés V1. Medzabaro 1203 - 1221
Anania [anti-katolikos] 1204 - 1208?
Davit [koadjutor]| 1204 - 1207

69. Kostandin . z Partzerpertu 1221 - 1267

70. Hakob I. Gitnakan 1268 - 1286

71. Kostandin II. Pronagortz 1286 - 1289

72. Stepanos [V. z Hromkly 1290 - 1293

73. Krikor VII. z Anavarzy 1293 - 1307

74. Kostandin III. z Cézarei 1307 - 1322

75. Kostandin [V. z Lambronu 1323 - 1326

76. Hakob II. z Tarsu 1327 - 1341

77. Mkhitar z Grneru 1341 - 1355
Hakob II. z Tarsu (podruhé) 1355 - 1359

78. Mesrop 1. z Artazu 1359 - 1372

79. Kostandin V. ze Sisu 1372 - 1374

80. Poghos I. ze Sisu 1374 - 1382

81. Teodoros 11. z Kilikie 1382 - 1392

82. Garabed I. Bobik 1392 - 1404

83. Hakob III. ze Sisu 1404 - 1411

84. Krikor VIII. Khandzoghat 1411 - 1418

85. Poghos 11. z Garni 1418 - 1430

86. Kostandin VI. z Vakhy 1430 - 1439
Hovsép [anti-katolikos] 14307

87. Krikor IX. Mousabégian 1439 — 1441

88. Kirakos I. z Virapu 1441 - 1443

89. Géorg III. Djelalbégian 1443 - 1465
Garabed [anti-katolikos| 1446 -
Zakaria [anti-katolikos] 1461 - 1462

90. Aristakés II. Athorakal [koadjutor od 1448] 1465 - 1469

o1 Sargis II. Achatar [koadjutor od 1462] 1469 - 1474

92. Hovhannés VII. Achakir [koadjutor od 1470] 1474 - 1484

93. Sargis I1I. Mussail [koadjutor od 1474] 1484 - 1515
Aristakés [koadjutor] 1484 - 1499
Thadéos [koadjutor] 1499 - 1504
Yeghishé II. [koadjutor] 1504 - 1505
Hovhannés VIII. [koadjutor] 1505 - 1506
Nersés V. [koadjutor] 1506 - 1507

94. Zakaria II. z Vagharsapatu [koadjutor od 1507] 1515 - 1520

95. Sargis IV. z Gruzie [koadjutor od 1515] 1520 - 1536

96. Krikor X. z Byzance 1536 - 1545

97. Stepanos V. ze Salmastu 1545 — 1567
Barsegh [koadjutor| 1549 - 1552
Aristakés IV. [koadjutor] 1555 -

98. Mikhaiél ze Sebaste [koadjutor od 1545] 1567 - 1576
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Stepanos [koadjutor|
99. Krikor XI. z Vagharsapatu [koadjutor od 1552]
Thadéos [koadjutor|
Arakel [koadjutor]
100. Davit III. z Vaghar$apatu [koadjutor od 1579]
Melkhisedek z Garni [koadjutor|
Krikor XIII. Serapion [koadjutor]
Sahak IV, z Garni [koadjutor]
101. Movsés 1. z Tatevu
102. Philippos z Aghbaku
103. Hakob IV. z Julfy
Eghiazar I. z Aintabu [anti-katolikos]
104. Eghiazar 1. z Aintabu
105. Nahapet z Edesy
106. Agheksandr I. z Julfy
107. Asdvadzadur z Hamadanu
108. Garabed II. ze Zeytounu
109. Abraham II. z Khochabu
110. Abraham III. z Kréty
1. Ghazar z Djahuku
Hovhannés z Agulis [anti-katolikos]
Petros II. Kutur [locum tenens]
Ghazar z Djahuku (podruhé)
112. Minas . z Aghinu
113. Agheksandr II. Karakashian z Konstantinopole
Sahak (V.) Ahakin z Keghi [nevysvéceny]
Hakob (V.) ze Chamakhi [locum tenens|
114. Hakob V. ze Chamakhi
115. Siméon z Jerevanu
116. Ghukas z Erzurum
Hovsép Arghutian [nevysvéceny]|
7. Davit V. Gorghanian [uzurpétor]
18. Daniel ze Surmari [zvoleny 1801]
119. Ephrem ze Dzorageghu
120. Hovhannés VIII. z Karbi
121. Nersés V. z Ashtaraku
122. Matthéos I. Shukhadjian
123. Géorg IV. Kéréstédjian
interregnum
Nersés Varjapetian [nevysvéceny]
124. Mahar Ter-Petrossian z Teghutu
125. Mkrtich Khrimian
126. Matthéos II. [zmirlian
Géorg V. Surénian [locum tenens]

MILOS SZABO

1567 -

1576 - 1590
1577 -

1577 -

1590 - 1629
1593 - 1603
1603 - 1624
1624 - 16297
1629 - 1632
1632 - 1655
1655 - 1680
1663 - 1682
1682 - 1601
1601 - 1705
1706 - 1714
1715 - 1725
1726 - 1729
1730 = 1734
1734 - 1737
1737 - 1748
1740 -

1748

1748 - 1751
1751 =1753
1753 = 1755
1755 - 1760
1755 = 1759
1759 - 1763
1763 - 1780
1780 - 1799
1800 - 1801
1801 - 1807
1807 - 1808
1809 - 1830
1831 - 1842
1843 - 1857
1858 - 1865
1866 - 1882

1884

1885 - 1891
1892 - 1907
1908 - 1910
1910 - 1911
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127. Géorg V. Surénian 1911 - 1930
Khorén Muradbégian [locum tenens] 1930 - 1932

128. Khorén Muradbégian 1932 - 1938
interregnum
Géorg VI. Tchéérékdjian [locum tenens] 1938 - 1945

129. Géorg VI. Tchéorékdjian 1945 - 1954
Vahan Kostanian [locum tenens] 1954
Yeghishé Derderian [locum tenens] 1954 - 1955

130. Vazgén Palchian 1955 — 1994
Thorgom Manugian [locum tenens]| 1994 — 1995

131. Garegin I. Sargisian 1995 — 1999
Nersés Pozapalian [locum tenens] 1999

132. Garegin II. Nersésian 1999 -

3.2 Arménska katolicka cirkev

arménsky: 3wj LwpnnhUt tytintgh (Hay Kat'ogiké Ekegec’i)™

status: cirkev sui iuris

hlava: katolikos-patriarcha Krikor Bedros XX Ghabroyan (nar. 1934, zvolen
2015)

sidlo: rue de I'Hopital Orthodoxe, Jeitaoui, 2078, 5605 Bejrtit, Libanon

hlavni katedrdla: katedrala sv. ElidSe a sv. Rehote Ilumindtora, Surp Krikoryev
Surp Yeghia, BCD Colony, Libanon

pocet clenti: 740 000

web: www.armeniancatholic.org

cirkevni jurisdikce:
patriarchat Kilikie (Bejrut, Libanon), katolikos-patriarcha Krikor Bedros XX
Ghabroyan

patriarchalni exarchat Damasek (Damasek, Syrie), biskup Joseph Arnaouti
patriarchdlni exarchat Jeruzalém a Amman (Jeruzalém, Izrael), biskup
Krikor-Okosdinos Coussa

metropolie-arcieparchie Bejrit (Bejrit, Libanon), vacant
eparchie Alexandrie (Kéhira, Egypt), biskup Kricor-Okosdinos Coussa
eparchie Isfahan (Teheran, [rén), biskup Sarkis Davidian
eparchie Kamisli (Kamisli, Syrie), vacant

arcieparchie Aleppo (Aleppo, Syrie), arcibiskup Boutros Marayati
arcieparchie Bagdad (Bagdad, Irdk), arcibiskup Emmanuel Dabbaghian
arcieparchie Istanbul (Istanbul, Turecko), arcibiskup Levon Boghos Zekiyan
arcieparchie Lvov (Lvov, Ukrajina), vacant

eparchie Nase Pani z Naregu Glendale (Glendale, Kalifornie, USA), biskup
Mikaél Antoine Mouradian

70 www.armeniancatholic.org ke dni 5. 9. 2016.
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eparchie Svaty Kiiz Patiz (Patiz, Francie), biskup Jean Teyrouz
eparchie Svaty Rehot z Naregu Buenos Aires (Buenos Aires, Argentina),
biskup Vartan Waldir Boghossian

apostolsky exarchat Latinska Amerika a Mexiko (Sdo Paulo, Brazilie),
biskup Vartdn Waldir Boghossian

apostolsky ordinariat Rumunsko (Gherla, Rumunsko), vacant
apostolsky ordinariat Recko (Atény, Recko), vacant

apostolsky ordinariat Vychodni Evropa (Gjumri, Arménie), arcibiskup
Raphaél Frangois Minassian

Dosavadni katolikosi arménské katolické cirkve:

1. Abraham Bedros I. Ardzivian 1737 - 1749
2. Hagop Bedros II. Hovsepian 1749 - 1753
3. Mikael Bedros III. Kasparian 1753 - 1780
4. Parseg Bedros IV. Avkadian 1780 - 1788
5. Krikor Bedros V. Kupelian 1788 - 1812
6. Krikor Bedros VI. Djeranian 1815 - 1841
7. Hagop Bedros VII. Holassian 1841 - 1843
8. Krikor Bedros VIII. Derasdvazadourian 1844 - 1866
9. Andon Bedros IX. Hassoun 1866 - 1881
Hagop Pahtiarian [anti-katolikos] 1871

10. Stepan Bedros X. Azarian 1881 - 1899
1. Poghos Bedros XI. Emmanuelian 1899 - 1904
12. Poghos Bedros XII. Sabbaghian 1904 - 1910
13. Poghos Bedros XIII. Terzian 1910 - 1931
14. Avedis Bedros XIV. Arpiarian 1931 - 1937
15. Krikor Bedros XV. Agagianian 1937 - 1962
16. lknadios Bedros XVI. Batanian 1962 - 1976
17. Hemaiag Bedros XVII. Ghedighian 1976 - 1982
18. Hovhannes Bedros XVIII. Kasparian 1982 - 1999
19. Nerses Bedros XIX. Tarmouni 1999 — 2015
20. Krikor Bedros XX. Ghabroyan 2015 -
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KAROL DUCAK

Protektorské tendencie Katolickej cirkvi a Iberskych
monarchov pri zachrane latinskoamerickych indianov

KAROL DUCAK

Abstract: This paper focuses on analysis of the positive and negative consequences of the age of
colonialism after Columbus’voyage to America in 1492. Emphasis is on the historical irreversibility of this
historical event and highlights its final positive contribution on human development and the development
of the Catholic Church itself. The roots of the process of globalization are found in the analysis of this
period. It also highlights the extraordinary merits of the Catholic Church and the Spanish Crown in
mitigating the negative effects of conquests on the original inhabitants of the American continent. It
does note a number of significant negative events from the periods of colonialism in the influence and
decision-making of Catholic dignitaries as well as Spanish monarchs.

Key words: Process of globalization. Genocide of Native Americans. Protectorship of Iberian monarchs.
Human tendencies of the Church. Overall evaluation conquest.

Uvod

Katolicka cirkev je vystavend ¢astym atakom zo strany laickej i odbornej verej-
nosti z nekatolickeho prostredia, no ¢asto musi ¢elit aj viac ¢i menej objektivnej kriti-
ke zo strany katolickych teologov alebo laikov. Argumenty tejto kritiky maju mnoho-
krat roznorody charakter alebo povod. Korene niektorych z nich siahajii az k pohnu-
tym obdobiam v historii Katolickej cirkvi, v ktorych dochadzalo k deforméaciam v jej
vyvoji na hypotetickom alebo redlnom zdklade, ako to bude podrobne rozvedené
v dal$om texte ¢lanku. Jednym z vyznamnych predmetov kritiky Katolickej cirkvi je
kolonidlne obdobie predovsetkym po dobyti amerického kontinentu $panielskymi
dobyvatelmi koncom 15. storo¢ia. Zmienené obdobie je poznamenané genocidou
povodného obyvatelstva tohto kontinentu - Indidnov. Zna¢na cast zodpovednosti
za vykonané bezpravie sa pripisuje prave Katolickej cirkvi. Kritika vsak prichadza
nielen z nekatolickeho prostredia ale aj zo strany mnohych predstavitelov Katolickej
cirkvi ¢i veriacich. Jeden z vyznamnych predstavitelov teologie oslobodenia, brazil-
sky teoldg osloodenia Frei Betto, aj v stvislosti s predmetnym obdobim uvadza:

Odmietam rovnakého boha, ktorého odmietajti... marxisti-leninisti: boha kapitd-

lu, boha vykoristovania, boha, v ktorého mene $panielski a portugalski misiondri

prisli do Latinskej Ameriky a vyvrazdovali Indidnov...>

1 Vlastnym menom Carlos Alberto Libanio Christo.
2 Betto, F. Na strané chudych, s. 32.
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Podobné tvrdenia nachadzame aj v diele iného vyznamného predstavitela teo-
légie oslobodenia, Leonarda Boffa, ktory okrem iného napisal, Ze ,v Latinskej Ame-
rike sa patsto rokov pachal socidlny, historicky a $trukturdlny hriech s pomocou
nasich vladnucich tried a do istej miery aj cirkvi.

Je evidentné, ze uvedené citacie prili§ pripominaji marxistickd rétoriku, preto
stv tomto kontexte tazko akceptovatelné. Okrem toho - a to je najdélezitejsie - tieto
tvrdenia teoldgov oslobodenia st v zna¢nom rozpore s faktami zdsadného vyznamu
podloZenymi aj historickymi dokumentmi, ktoré predklada pripojend studia.

Na jednej strane je potrebné v zaujme zachovania objektivity priznat, ze viaceré
objavené historické dokumenty poukazuju na nemalo omylov v histérii Katolickej
cirkvi, ktoré boli sprevadzané nespravnymi rozhodnutiami a naslednym konanim
cirkevnych predstavitelov. Takto vnimana objektivna a konstruktivna kritika preto
moze byt pre Katolicku cirkev velmi prospesnd. Na druhej strane v$ak predklada-
nie fiktivnych informadcii o misionaroch, ktori st idajne zodpovedni za genocidu
Indidnov na americkom kontinente v obdobi kolonializmu, odporuje redlnym his-
torickym faktom. Na zaklade podrobnejsieho skimania historického vyvoja doby-
vania amerického kontinentu nachddzame dokazy o tom, Ze conquistadores (doby-
vatelia), ktori st zodpovedni za genocidu pévodného obyvatelstva v Juznej Ame-
rike, boli civilné osoby, nie misiondri, patriaci ku katolickemu kléru. Preto tsilie
pripisat genocidu pévodného obyvatelstva prave Katolickej cirkvi mozno hodnotit
ako urcity sposob manipulacie s redlnymi historickymi dékazmi zo strany niektorej
zo skupin kritikov Katolickej cirkvi. Skimanie mnohych historickych dokumentov
v tejto stwvislosti taktiez dokazuje skutocnost, Ze po dobyti amerického kontinentu
boli prave predstavitelia Katolickej cirkvi jednymi z najaktivnejsich zastancov prav
povodného obyvatelstva.

V obdobi kolonializmu boli v Juznej Amerike realizované zamery roznych zauj-
movych skupin. Iné zamery s tymto tzemim a pévodnym obyvatelstvom mali pred-
stavitelia Spanielskej a portugalskej koruny, iné dobrodruhovia, ktori realizovali
kolonialnu politiku iberskych korun a iné ciele presadzovala Katolicka cirkev. Zame-
ry kazdej zo zmienenych zaujmovych skupin boli diametralne odlisné, preto je velmi
dolezité ich precizne diferencovanie. Pre tento tcel je vhodné v stru¢nosti si pripo-
mentt genézu dobytia amerického kontinentu.

Okolnosti velkého objavu

Kolumbov objav amerického kontinentu bol v podstate omylom, ktory je moz-
né pokladat za jeden mnohych v histérii. Samotny Kolumbus dlhé obdobie katego-
ricky odmietal predstavu, ze zem, ktort objavil, je vlastne novym, nezndmym kon-
tinentom. Preto sa pre oznacenie americkej pevniny este pomerne dlhy ¢as pouzival
termin Zapadna India a americké pévodné obyvatelstvo dostalo aj z tohto doévodu
pomenovanie Indiani. Kolumbovo kategorické odmietanie objavu nového konti-
nentu taktiez sposobilo, Ze novy svetadiel nebol pomenovany po tiom, ale po flo-
rentskom lodivodovi a kartografovi Amerigovi Vespuccim, ktory neomylne rozo-
znal novoobjavené oblasti ako Mundus Novus (Novy svet). Mundus Novus bol ndzov

3 Boff, L. Kolumbus v retaziach. Kristof Kolumbus a frantiskdnskd utépia v Latinskej Amerike, s. 24.
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Vespucciho diela, ktoré bolo postupne prelozené do viacerych jazykov a stalo sa
oblibenym ¢itanim v mnohych krajindch. Vdaka tymto pttavym opisom pevniny
dostal napokon novy kontinent Amerigovo meno. Pri¢inil sa o to nemecky kozmo-
graf Martin Waldseemiiller, ktory v roku 1507 vo svojom diele Cosmographiae Intro-
ductio pomenoval novoobjaveny kontinent Amerika.*

Pokracovala teda nevycerpatelna séria omylov, ktoré sprevadzali dobyvanie
Ameriky od samého zaciatku. Kolumbus sa plavil do Azie zdpadnym smerom, pre-
toZe sa mylne domnieval, ze zapadna cesta do Indie bude omnoho kratsia, nez aka
v skuto¢nosti bola. Pritom omylom objavil novy kontinent, no kedZe si sam nebol
vedomy svojho omylu, novy kontinent dostal meno nie po fiom, ale po Florentanovi
Vespuccim. A tak ,zemou Indidnov, ktori vlastne nie st ,Indianmi’, je Amerika, kto-
ra by vlastne nemala byt ,Amerikou .

Je v8ak nutné konstatovat, ze napriek vSetkym omylom muselo k objaveniu,
spravnejsie povedané k znovuobjaveniu Ameriky, skor ¢i neskér dojst. Historicky
zapada tato udalost do obdobia konca 15. storocia, spojeného s procesom pociatkov
globalizacie. Tento proces podmienila geopoliticka situdcia vtedajsieho sveta.

Ked v roku 1453 dobyli otomanski Turci Carihrad, zacal obchod medzi Eurd-
pou a Dalekym Vychodom stagnovat kvoli vysokym cldém a poplatkom, ktoré natiho
Turci uvalili. Eurdpania pocitili nedostatok zlata, navyse tento obchod oslaboval aj
pozicie Spanielskych katolickych veli¢enstiev priamo vo vlastnej krajine. Turci totiz
na clich ziskavali zlato, ktoré posielali moslimom v Spanielsku, aby im pomohli pri
obrane nimi ovlddaného $panielskeho juhu proti niporu Spanielov.®

Paradoxne teda obchod Spanielska s Dalekym Vychodom cez turecké teritd-
rium zacal poskodzovat Spanielske zaujmy hned niekolkonasobne. Nielenze bol
predraZeny, ale navyse podporoval nepriatelov $panielskej koruny. Okolnosti nutili
Spanielov hladat nové ndmorné obchodné cesty do Azie, ktoré by velkou oklukou
obisli maloazijskych Turkov. Tato naliehava potreba napokon pomohla neodbytné-
mu Kolumbovi presvedcit $panielske katolicke velicenstva o opodstatnenosti jeho
vizie doplavit sa do krajin Dalekého Vychodu zapadnou cestou. Mal vlastne $tastie,
pretoze dobovi kartografovia vyrazne podcenovali skuto¢nt velkost nasej planéty
a tak Kolumbovi ulah¢ili uskuto¢nenie jeho vizie. Behaimov globus ako aj vtedaj-
$ie mapy vobec nezobrazovali dovtedy nezndmu americkt pevninu, ani nesmierne
rozlahly Tichy ocedn, o existencii ktorého zatial v Europe nikto nevedel. Ak by boli
Eurdpania ¢o len tusili, aka dlha je v skutoc¢nosti zdpadna cesta do Indie, sotva by
Kolumbus mohol uskutocnit svoj Zivotny sen. Takto vlastne omyl, ¢i skor neznalost
pomerov dopomohli Kolumbovi naveky sa zapisat do dejin ludstva. No bola tu este
jedna pre Kolumba priazniva okolnost. Spanielsko sa potrebovalo zviditelnit. V spo-
minanom obdobi boli totiz Portugal¢ania omnoho aktivnejsi moreplavci, nez Spa-
nieli. Tento nevelky narod dokazal na svetovych moriach ozajstné divy. Pritom Por-
tugalsko malo este v polovici 15. storocia iba okolo 0,9 miliéna obyvatelov.”

Porov. Arteta, A. U. - Campistol, J. R. - Zamora, . M. J. - Serrano, C. S. Déjiny Spanélska, s. 228.
Stingl, M. Indidni bez tomahavkd, s. 146.

Porov. Chalupa, J. Déjiny Argentiny, Uruguaje, Chile, s. 23 - 24.

Porov. Klima, J. Déjiny Portugalska, s. 115.
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Portugalsko pretromflo svojho omnoho vacsieho iberského suseda v mnohych
ohladoch.

Kym Portugalcania porazili moslimov na svojom uzemi v roku 1249, $paniel-
ska reconquista (dobytie vlastného zemia po jeho strate) skoncila dobytim Gra-
nadského emiratu az zaciatkom roku 1492, teda o 2 a pol storocia neskor. Uz v roku
1140 prehlasila slachta v Portugalsku svojho suveréna za kréla a zalozila jednotny
$tat. Po dobyti moslimského juhu krajina uz nebola zatazena vedenim vojen a moh-
la sa nehatene venovat zdmorskému obchodu. Portugalska obchodna a koloni-
alna expanzia do zdmoria zacala po zabrati arabskej Ceuty v auguste 1415. More-
plavci stistavne skvalitiiovali navigacné techniky a dospeli k poznaniu, Ze zamorsky
obchod napriek vysokym nakladom na lode i posadky prinasa v kone¢nom dosled-
ku vacsi prospech ako napriklad domace polnohospodarstvo. Portugal¢ania ovladli
transsaharsky obchod a po niekolkych desatrociach rekognoskacie zapadnej Afriky
sa zmocnili ndmornych ciest okolo Afriky, hnani silim dostat sa oboplavanim aftric-
kého kontinentu k vysnenym orientalnym trhom a obltitkom sa tak vyhnut dovtedy
pouzivanym cestam, ktoré zablokovali moslimovia vo vychodnom Stredomori.?

Susedné Spanielsko v niektorych ohladoch zaostavalo za svojim tizemne men-
$im susedom o celé starocia. Az v druhej polovici 15. storocia, teda o niekol’ko storoci
neskor ako v Portugalsku, bolo mozné skoncovat s feudalnou rozdrobenostou Spa-
nielska a vytvorit velké, jednotné kralovstvo. Dynastickym zjednotenim kastilskej
a aragonskej koruny vytvorili $panielske katolicke velicenstva Ferdinand a Izabela
velka krajinu, ktora dobytim Granadského emiratu odstranila posledni moslim-
skt bastu na Pyrenejskom polostrove. Pisal sa rok 1492 a ambiciézna monarchia
sa kone¢ne mohla naplno venovat zamorskym vybojom. KedZze vsak cesta do Indie
vychodnym smerom, okolo Afriky, bola dlhodobo doménou Portugal¢anov, vyvsta-
la pred Spanielmi potreba hladat alternativne cesty do Indie, ktoré by sa nekrizovali
s cestami konkurenéného Portugalska. Preto prisla $panielskym monarchom mimo-
riadne vhod idea Kristofa Kolumba dobyt Indiu zdpadnym smerom.

Paradoxne vSak Kolumbus pontkol svoje sluzby najprv portugalskej korune.
Podobne ako mnohi ini vyznamni moreplavci tej doby, aj on ziskal cenné skasenos-
ti s plavbou po moriach prave v Portugalsku. Preto predlozil svoje plany na plavbu
do Indie zdpadnym smerom najprv na lisabonskom panovnickom dvore. Mal v§ak
smolu. Prioritou Portugal¢anov bola v tej dobe cesta do Indie vychodnym smerom
po oboplavani Afriky. Vdaka tomu zmapovali Portugal¢ania takmer celé pobreZie
Aftiky, ale kvoli tomu sa oneskorilo portugalské dobyvanie Ameriky. Radcovia por-
tugalského krala Jana II. odmietli Kolumbov ndvrh doplavit sa do Indie zdpadnym
smerom ako nezmysel a tak sa tvrdohlavy moreplavec obratil na $panielsky dvor.
Prave v tej dobe dozrela velkd krajina pre velké podujatia. Spanielske katolicke veli-
¢enstva Ferdinand a Izabela prave skoncovali s feudalnou rozdrobenostou krajiny
avytvorili velky $tat, ktory zaberal va¢sinu Pyrenejského polostrova. Novej mocnosti
vSak chybal lesk a slava. Jej zapadny sused bol na tom omnoho lepsie. Kym napriklad
zaciatkom 16. storo¢ia zil v Portugalsku len 1 milion obyvatelov, Spanielsko malo

8 Porov. Klima, J. Dé&jiny Brazilie, s. 28.
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priblizne 8 miliénov obyvatelov.> Medzindrodné postavenie Spanielska viak nezod-
povedalo velkosti krajiny. Preto sa $panielske katolicke veli¢enstva pokusali situdciu
zmenit a usilovali sa zvysit vplyv $panielskej koruny za hranicami vzmadhajtcej sa
krajiny. Corona de Esparia ($panielska koruna) zveladovala namornt flotilu, ktord
jej mala otvorit cestu do sveta. No kedZe krajina nemala tolko skiisenych moreplav-
cov, ako susedné Portugalsko, ochotne vyuzivala sluzby cudzincov. Preto dosiahli
také vyznamné uspechy v sluzbach $panielskej korune skiseni moreplavci z Portu-
galska, ¢i talianskych miest.

Kolumbov népad doplavit sa do Indie zapadnou cestou bol sice riskantny, ale
zaroven poskytoval $panielskym katolickym velicenstvam Sancu zvysit lesk Spaniel-
skej koruny v pripade tispechu podujatia. Po zdihavych a komplikovanych jedna-
niach sa napokon Ich Kralovské Vysosti prostrednictvom zmluvy zo Santa Fé ujali
grandiézneho podniku.”

Zmluva zo Santa Fé bola uzavreta 3. aprila 1492 a vdaka tomu Kolumbus este
v tom istom roku dosiahol brehy Ameriky. Takto sa Spanielsko ,ujalo tilohy uviest
eurdpsku renesan¢nu kultaru, predchnutt skutoénym misijnym duchom, do zemi
Nového sveta. Tym boli polozené zdklady $panielskej svetovej nadvlady.

Spanielske zdmorské objavy viak od zadiatku narazali na velké problémy.
V tomto obdobi sa totiz medzi kolonialnymi mocnostami, Spanielskom a Portu-
galskom, rozpttal boj o ovladnutie ¢o najrozsiahlejsich kolonidlnych uzemi mimo
Eurdpy. Tato rivalita postupom ¢asu nadobudla militantné formy a neskor neblaho
poznacila histériu jezuitského $tatu v Paraguaji, ba v kone¢nom dosledku aj exis-
tenciu samotnej Spolocnosti JeziSovej. Hoci sa Kolumbus plavil pod $panielskou
vlajkou, naroky na novoobjaveny kontinent si robili aj Portugal¢ania. Ked' sa slavny
moreplavec v roku 1493 vratil z prvej zamorskej vypravy spat do Europy a navstivil
Lisabon, portugalsky panovnik prijal nedover¢ivo spravu o tom, Ze sa talianskemu
objavitelovi v $panielskych sluzbach skuto¢ne podarilo dostat sa zapadnou cestou
do Azie. Panovnik navyse poprel $panielske pravo vlastnictva a presvied¢al Kolum-
ba, Ze na novoobjavené krajiny ma beztak narok Portugalsko. Odvolaval sa pritom
na zmluvu z Alcdgovasu a na iné skuto¢nosti, ktoré spochybriovali §panielske vlast-
nictvo novoobjavenych teritorii. Zmluva z Alcagovasu, uzavreta v roku 1479, rozde-
lila Atlantik na $panielsky sever a portugalsky juh. Deliacou ¢iarou bola rovnobezka
vedena juzne od Kanarskych ostrovov. Uzemia severne od rovnobezky s vynimkou
Azor a Madeiry dostali Spanieli a juzne poloZené tizemia ziskali Portugal¢ania. Pod-
Ia tejto zmluvy sa Kolumbom objavené tizemia nachadzali prave v portugalskej sfére
vplyvu a tato skuto¢nost vyrazne spochybniovala $panielske naroky na novoobjavené
uzemia. Portugalsky panovnik sa navy$e mohol opriet aj o poznatky, ktoré pri plav-
bach po zdpadnom Atlantiku ziskali Jodo Fernandes Labrador (Lavrador), Jodo Vaz
de Corte Real a jeho syn Gaspar Corte Real .

9 Porov. Arteta, A. U. - Campistol, J. R. - Zamora, J. M. J. - Serrano, C. S. Déjiny Spanélska, s. 201.
1o Porov. Arteta, A. U. - Campistol, . R. - Zamora, J. M. ]. - Serrano, C. S. Déjiny Spanélska, s. 227.
u Arteta, A. U. - Campistol, J. R. - Zamora, J. M. J. - Serrano, C. S. Déjiny §panélska, S. 220.

12 Porov. Klima, ]. Déjiny Portugalska, s. 129.
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Spanielsko-portugalsky spor v atlantickom priestore nebolo jednoduché vyrie-
Sit a aby si $panielski vlddcovia Ferdinand a Izabela zabezpe¢ili Kolumbom objavené
uzemia, poziadali o pomoc papeza. Papez Alexander VI. (1492-1503) akceptoval ich
poZziadavky a bulou Inter Caetera divinae majestatis oddelil sféry vplyvu oboch $ta-
tov demarkacnou ¢iarou od polu k polu po poludniku, vzdialenom sto mil zapadne
od Azor alebo od Zeleného mysu.?

Bula tak rozdelila planétu Zem na dve hemisféry, pricom vsetky novobjavené
krajiny na hemisfére, leziacej zapadne od demarkacnej ¢iary, vedenej Atlantikom,
mali automaticky pripadntt Spanielsku, kym novoobjavené krajiny na druhej hemis-
fére mali pripadnut Portugalsku. Bula vSak neuspokojila Portugal¢anov a nevyriesila
definitivne $panielsko-portugalsky zapas. Nasledovali zloZité a zdihavé rokovania,
na ktorych zastupcovia oboch $tatov presadzovali svoje poziadavky. Napokon v juni
1494 bola prijatd v zapadospanielskom meste Tordesillas nova zmluva, ktora potvr-
dila rozdelenie sveta na dve pologule - vychodnu portugalskt a zdpadnt $panielsku.
Podla tejto zmluvy vSak bola demarkac¢na linia posunuta na zapad, aby sa tak vyslo
v tstrety Portugal¢anom. Podla tordesillaskej zmluvy bola demarkacna linia presu-
nuta na poludnik, vedeny 370 mil zapadne od Kapverdskych ostrovov. Portugalsky
kral Jan II. chcel mat Spanielov v bezpe¢nejsej vzdialenosti od brehov Afriky, ktoré
mali pre Portugal¢anov strategicky vyznam, a navyse zrejme uz vtedy tusil, Ze tento
presun demarkacnej linie by mohol priniest krajine tzemny zisk v dnesnej Brazilii.

Zmluva bola jednoznacne vitazstvom portugalskej diplomacie. Portugalsko zis-
kalo objavitelské a obchodné prava na vychod od demarkacnej linie, kym uzemia
na zapad od nej pripadli Spanielsku. No aj ked Portugal¢ania tusili, Ze najvychodnej-
$ia Cast americkej pevniny by mohla pripadnut im, boli privelmi zamestndvani sna-
hou objavit vychodnt cestu do Indie, takze sa ich vstup na americkt podu oneskoril
o niekolko rokov. Potom, ¢o v roku 1498 Vasco de Gama oboplaval Afriku a doplavil
sa do Indie, sa otvorili dokoran dvere pre lukrativny obchod s Vychodom, lenze Por-
tugalcania sa zo strategickych a prestiznych dovodov aj nadalej zaujimali o0 mozné
prinosy ich tordesillaského diplomatického vitazstva, a to znamenalo preskiimanie
a ovladnutie izemia, leZiaceho v zdpadnom Atlantiku vychodne od tordesillaského
poludnika.s

Avsak az o 8 rokov po Kolumbovi, v roku 1500, portugalskd noha vkrocila
na americky kontinent. Zasluhu na tom mala portugalska flotila, ktorej capitdo-mor
(vrchny velitel) Pedro Alvares Cabral objavil a pre Portugalsko zaistil Braziliu. Escri-
vido-mor (vrchny pisar) Pero Vaz de Caminha pisal v sprave o objave v tento den, 22.
aprila 1500, takto: ,V tento den, v hodine vespier, sme zbadali zem!“®

Demarkacna ¢iara pretala juhoamericky subkontinent v oblasti dnesnej Brazi-
lie a pridelila tak Portugalsku najvychodnejsi segment uzemia Juznej Ameriky. Uz
¢oskoro vSak obe strany zistili, Ze nebude mozné pri sidobom stave techniky presne
vymedzit hranice vlastnictva na americkom kontinente na zaklade zmluvy z Torde-

3 Porov. Bula Alexandra VI. zo 4. mdja 1493: Inter caetera divinae majestatis.
14 Porov. Chalupa, ]. Déjiny Argentiny, Uruguaje, Chile, s. 24

15 Porov. Klima, J. Dé&jiny Brazilie, s. 28.

16 citované podla: Faber, G. Von der Kolonie zur Republik, s. 97.
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sillas. Preto ,v roku 1495 uzavreli Jan II. s Ferdinandom a Izabelou dohodu, ze vypra-
va odbornikov, ktori mali vytycit demarka¢nu liniu, bude odlozend na neurcito.”

Dnes je uz vSeobecne zndme, ze Kolumbus nebol prvy moreplavec, ktory sa
doplavil do Ameriky po mori. Dokézatelne ho predbehli Feni¢ania, Egyptania, Zidia,
ale aj prislusnici inych narodov sveta, ktori sa na svojich lodiach dostali na americ-
ky kontinent davno pred Kolumbom. Boli medzi nimi aj Eurépania, predovsetkym
Gréci a Vikingovia.

Vyznam Kolumbovej plavby nie je v tom, Zeby bol v pravom slova zmysle objavi-
telom Ameriky, ¢i $iritelom pokroku, ale v nie¢om tiplne inom. Ako uz bolo uvedené,
prislusnici mnohych narodov sveta objavili Ameriku, avsak navzajom o sebe nevede-
li. Kym pred Kolumbovou vypravou upadali objavné plavby do Ameriky do zabud-
nutia a ponechavali tak americky kontinent v izolacii, Kolumbus definitivne ukondil
izolaciu amerického kontinentu a zapojil Ameriku do zjednocujiceho sa celosveto-
vého priestoru. Tento zjednocujtci sa celosvetovy priestor tvorila pred Kolumbovou
plavbou Eurdpa spolu s Aziou a Afrikou. Chybal v fiom §tvrty vyznamny kontinent,
Amerika. Aj ked Kolumbus nebol prvy ¢lovek, ktory vkrocil na americky kontinent,
pre ludstvo 15. storocia, ktoré sa s Eurépou na cele zacalo zjednocovat do globalne-
ho celku, bol objavitelom Ameriky prave on. V tom spociva najvacsi vyznam jeho
vypravy. Po celé dlhé veky bolo ludstvo rozptylené v réznych konéinach sveta, pri-
¢om vznikali mnohé izolované vyspelé civilizacie, ktorych obyvatelia o sebe ¢asto
vobec nevedeli. A prave Spanielsko a Portugalsko iniciovali v 15. storo¢i mohutny
proces postupného spdjania rozptylenych kultarnych stredisk vo svete a vytvarania
zjednocujuceho sa celosvetového hospodarskeho, kulttrneho a politického priesto-
ru. Ako uvadza Bucko, prave do obdobia objavenia a dobytia Ameriky, ¢ize do epochy
kolonizdcie, siahajui korene globalizdcie.® A k prapriekopnikom procesu globalizacie
sa zaradil Kri$tof Kolumbus.”

Bolestné aspekty objavenia Nového sveta

Dé sa povedat, Ze dobyvanie Ameriky bolo nevyhnutnym a neodvratnym dejin-
nym procesom, ktory mal pochopitelne svoje pozitiva aj negativa. Obe strany, doby-
vatelia aj dobyvani, zan zaplatili s¢asti nutnd, ale az privelmi ¢asto aj zbyto¢ne vyso-
ku a krutt dan. Nasilne umierali tak dobyvatelia, ako aj dobyvani. Boli obete, kto-
rym nebolo moZné zabranit. Mali ich na svedomi choroby (hlavne kiahne), ktoré
so sebou priniesli do Ameriky dobyvatelia. Indidni nemali obranné latky proti nim
a tak masové epidémie opakovane kosili Indidnov vo velkom mnozstve. >

Bolo v8ak aj mnoho zbyto¢nych obeti, ktoré spdsobilo zdmerné zabijanie Indi-
anov, ich zotro¢ovanie a nehumanne zaobchddzanie s nimi. Prave Indidni zaplati-
li za ovladnutie Nového sveta obzvlast vysokd cenu. Ako neskér napisal Muratori,
sposoby prvych Spanielov v Amerike boli: nasilie, kord, puska. Tito kruti dobyva-

7 Klima, J. Déjiny Portugalska, s. 130.

8 Porov. Bucko, L. Misijnd a charitativna ¢innost, s. 146.

19 Porov. Du¢dk, K. BoZie svetlo v temnotdch Paraguaja. Jezuitsky $tdt 1609 - 1768, s. 34.
20 Porov. Kagpar, O. - Mankov, E. Déjiny Mexika, s. 99.
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telia poslali miliony povodnych obyvatelov Ameriky na onen svet, zvy$nych uvrhli
do otroctva, tryznili ich tazkou pracou a neludskym zaobchaddzanim.»

Aj ked musime pripustit, Ze niektoré, zvlast proti$panielsky orientované pra-
mene a zdroje, zamerne zvelicovali skuto¢né pocty vykynozenych Indianov, je isté,
ze prichodom Spanielov do Ameriky doglo k obrovskému tibytku domorodého oby-
vatelstva. Najmarkantnejsie to bolo na tizemi Mexika, uz tradiéne naj¥%udnatejsej
oblasti celého amerického kontinentu. Ak sa poéet domorodych obyvate¥sov stred-
ného Mexika pred $panielskym vpddom odhadoval priblizne na 25-27,65 miliona
0s0b, medzi rokmi 1519 az 1568 poklesol poeet tamojsieho obyvate¥stva na menej
nez tri miliony.> Podobny trend bol zaznamenany aj v inych éastiach americkeé-
ho kontinentu, avsak v absolatnych éislach islo o nizsie poéty, pretoze tieto oblasti
neboli tak husto osidlené ako Mexiko.

Eurdpski dobyvatelia sposobili pévodnému obyvatelstvu amerického konti-
nentu vela utrpenia a bolesti. Celé dejiny novodobej Ameriky od prichodu Eurépa-
nov st dejinami poniZenia domaceho obyvatelstva a plienenia bohatstva novoob-
javeného kontinentu. Nalezy bohatych lozisk striebra a zlata v Strednej, no predo-
vSetkym Juznej Amerike sa stali zakladom hospodarskeho rozvoja Eurdpy a neskor
aj Severnej Ameriky. Ako vystizne konstatuju Galeano a Niggestich, Amerika bola
de facto europskym biznisom. Kovy, dovdZané z novych koldnii, umoznili a dlho-
dobo podporovali hospodarsky rozvoj Eur6py.? Prave bohatstvo Latinskej Ameriky
sa stalo predpokladom rozvoja ranokapitalisticko-merkantilistického hospodarstva
v Eurdpe.

No nielen striebro a zlato, ale neskor aj ¢ilsky liadok, kau¢ukové lesy Amazénie,
argentinske kebracové lesy, ¢i venezuelska ropa, vyrazne prispeli k obohateniu sa
eurdpskych a neskér aj severoamerickych koristnikov. Paradoxne v8ak Juzna Ameri-
ka, ktora bola hnacim motorom hospodarskeho rozvoja inych regionov, sa sama sta-
la chudobnou otrokytiou zvysku sveta. Zaplatila za svetovy hospodarsky rozmach tu
najkrutejsiu dan. Len v $achtach Potosi zahynulo pri dolovani striebra pre Eurdpa-
nov osem miliénov tbohych Indios. Rozsah tohto drancovania Ameriky bol enorm-
ny. Do Spanielska sa v obdobi rokov 1503 az 1660 vyviezlo 185 ton zlata a 16 tisic ton
striebra.

Rabovali v8ak aj Portugal¢ania v Brazilii. V pociato¢nom obdobi bolo predme-
tom ich zdujmu ,vzacne drevo, zvané pre svoju ruzovkastu farbu... (brasa) pau-bra-
sil:?® Neskor vytvorili z Brazilie produkénu koloniu, z ktorej vyvazali do materskej
krajiny polnohospodarske produkty, predovsetkym cukor. Po objaveni bohatych
ndlezisk zlata a diamantov sa Portugalc¢ania vrhli na drancovanie tohto prirodného
bohatstva Brazilie.

2 Porov. Muratori, L. A. Il cristianesimo..., 1, s. 50.

22 Porov. Kagpar, O. - Mankova, E. Déjiny Mexika, s. 99.

3 Porov. Galeano, E. - Niggestich, K. Was Europa Lateinamerika nahm und verdankt, s.148.
24 Porov. Galeano, E. - Niggestich, K. Was Europa Lateinamerika nahm und verdankt, s.146.
35 Porov. Galeano, E. - Niggestich, K. Was Europa Lateinamerika nahm und verdankt, s. 147.
26 Klima, J. Dé&jiny Brazilie, s. 32.
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Rozpor proklamovanych idedlov a odlisnej kolonialnej praxe

Spanielska kolonialna politika je typickym prikladom fenoménu, spocivajticeho
v rozpore proklamovanych huménnych ideélov a tplne inej kolonialnej praxe.

Ak konstatujeme, Ze prichod Eurépanov na americky kontinent sposobil domo-
rodému obyvatel'stvu Ameriky nesmierne prikorie, musime jednym dychom dodat,
ze okrem predstavitelov Katolickej cirkvi nebolo horlivejsich zastancov prav India-
nov, ako boli $panielski a neskor aj portugalski krali. Uz nasledujuci rok po Kolum-
bovej plavbe, teda v roku 1493, papez Alexander VI. vyhlasil v $panielskych kralov
za Kristovych vikarov pre novoobjavené krajiny.>7

V zmysle tohto uradu deklarovali Izabela Kastilska a Ferdinand Aragonsky, ako
aj vSetci ich nasledovnici, evanjelizaciu domorodcov v Amerike ako svoj hlavny ciel.
Ku cti iberskych monarchov je potrebné povedat, Ze ich zasluhou Katolicka cirkev
v Novom svete uteSene prekvitala. Predovsetkym v $panielskych kolonidch Katolicka
cirkev uz pomerne kratko po prichode Eurépanov zacala utesene prekvitat. Prvym
kiiazom na americkom kontinente bol lodny kaplan Pedro de Arenas, sprevadza-
juci Kristofa Kolumba na jeho pionierskej plavbe do Ameriky v roku 1492. Za prvé-
ho misiondra Ameriky sa vSak poklada Katalanec Bernard Boil, ktory sa ztucastnil
na druhej Kolumbovej vyprave. Na tejto vyprave bolo celkove 12 misiondrov. Pocet
misionarov na americkom kontinente rychle rastol.?®

Celé toto obdobie charakterizoval burlivy rozvoj nabozenského zivota na juho-
americkom subkontinente. Budovali sa tichvatné katedraly a barokové kostoly, klas-
tory, farnosti, $koly, ¢i duchovné semindre. Boli zriadené prvé univerzity v Santo
Domingu, Mexiku, Lime a Bogote. V roku 1590 mala univerzita v peruanskej Lime 20
katedier a 180 profesorov. Okolo roku 1600 tu bolo 10 nemocnic a 24 klastorov, z toho
8 zenskych. Jezuiti zriadili v Lime viacero $kél. Z toho bola jedna vyssia skola urcena
vyslovne pre indiansku mladez. Uctyhodné dielo Katolickej cirkvi vzbudilo patri¢nt
uctu a re$pekt aj u nekatolikov. Nemecky protestantsky historik Leopold von Ran-
ke (1795-1886) takto opisuje katolicke misijné dielo: ,Na zacdiatku 17. storo¢ia vidime
ty¢it sa hrd budovu Katolickej cirkvi v Juznej Amerike. Je to 5 arcibiskupstiev, 27
biskupstiev, 400 klastorov a velké mnozstvo farnosti a doktrin. Ty¢ia sa tu nadherne
katedrdly... Jezuiti ucia gramatiku a slobodné umenia... Na univerzitach v Mexiku
a Lime prednésaju vsetky teologické discipliny.>

Horlivé $panielske katolicke veli¢enstvd neochvejne striehli na dodrziavanie
dostojného zaobchddzania s Indianmi. Uz v roku 1512 vyhlasila $panielska koruna
tzv. Zakony z Burgosu, prvy pokus o pravnu ochranu povodnych obyvatelov Ame-
riky.®

Bohuzial, privelka vzdialenost kolonii od Madridu spdsobila, Ze tedria a prax sa
velmi ¢asto nezhodovali. Mnohé zakony na ochranu Indianov zostali len prazdnymi
formulami, ktoré sa nikdy nepresadili v praktickom Zivote.

27 Porov. Bula Alexandra VI. zo 4. mdja 1493: Inter caetera divinae majestatis.

38 Porov. Ducdk, K. BoZie svetlo v temnotdch Paraguaja. Jezuitsky $tdt 1609 - 1768, s. 36.

29 Ranke, L. von. Die rémischen Pipste, 11, s. 484.

30 Porov. Arteta, A. U. - Campistol, J. R. - Zamora, J. M. J. - Serrano, C. S. Déjiny Spanélska, s. 230.
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Podobnad situdcia, ako v $panielskej Amerike, bola aj v portugalskej kolonii Bra-
zilia. Aj portugalski monarchovia podporovali evanjeliza¢né snahy Katolickej cirkvi
na tizemi Juznej Ameriky. UZ v objavitel'skej vyprave k brehom Ameriky, ktoru vie-
dol capitdo-mor Pedro Alvares Cabral, bol frantiskan Henrique de Coimbra, ktory
v nedelu 26. aprila roku 1500 odsltzil na tizemi Brazilie prvii svitti omsu. Coskoro
nato nechal Cabral na pobrezi dne$ného statu Bahia postavit velky dreveny kriz.
Zaciatky Katolickej cirkvi v portugalskej Brazilii boli velmi tazké. Kei bolo v brazil-
skom Sdo Salvador v roku 1551zriadené biskupstvo, Indiani zajali a zjedli prvého bis-
kupa.> Postupom éasu vsak aj v Brazilii nastalo pre Katolicku cirkev obdobie utese-
ného rozvoja.

Ak bolo konstatované, ze $panielski krali boli energickymi zastancami Indi-
anov, rovnakeé tvrdenie plati aj o kraloch Portugalska. Ked sa dostali trpké zaloby
na vyciny portugalskych lovcov otrokov v Brazilii k portugalskym panovnikom, tito
sa energicky snazili zabezpecit, aby brazilski miestokrali vydali nekompromisné
edikty proti nehumdannym praktikdm tychto ludi.

Marne vsak portugalski krali vydavali jeden zdkaz zotro¢ovania domorodych
obyvatelov za druhym, aj v tomto pripade platilo, Ze Lisabon bol od Brazilie privelmi
vzdialeny a tak si boli miestokrali vo vzdialenej kolonii vedomi svojej takmer neob-
medzenej moci. A tak krali boli ¢asto v roli bezmocnych statistov, ktori len komen-
tovali udalosti bez moznosti operativne ich riesit. Nemozno pochybovat o tiprimnej
snahe portugalskych monarchov odstrariovat krivdy, ktoré napachali na domoro-
dom obyvatelstve portugalski kolonisti. Dosved¢uje to aj pater Dobrizhoffer, kto-
ry okrem iného pise: ,Dokonca aj kral' v Portugalsku, Josehp I., vyslovne prizndva
vedikte zo 6. jula 1755... Ze mnoho miliénov Indianov zahynulo a dnes v celej Brazilii
zostalo len mélo osad, a v tych osaddch len malo Indianov. Pri¢inou toho je, ze sa
s nimi zaobchdadza ako s nevolnikmi v rozpore so zakonmi Portugalska. Preto pre-
hlasuje Indidnov za slobodnych a prikazuje znovu oslobodit zajatych Indidnov. Aj ini

'udomilni krali Spanielska a Portugalska uz dévno predtym opakovanymi nariade-
niami a pod hrozbou najostrejsich trestov zakazovali Indidnov unasat, predavat ich,
alebo ich akymkolvek sposobom prenasledovat.3

Iberski krali boli taki mocni! A predsa aj tito monarchovia, pred ktorymi sa
korili miliény poddanych, boli taki bezmocni pri sprave svojich kolonii. V zdujme
objektivneho hodnotenia historickych udalosti by vSak nebolo spravne idealizovat
iberskych monarchov. Neboli to nijaki altruisti. Hnacim motorom ich snah bola
v prvom rade vidina zisku a ttizba po bohatstve Nového sveta. Ku cti im v8ak slizi,
%e sa v ramci svojich moznosti snazili skibit rolu vlddcov aj evanjelizitorov novych
uzemi, hoci skuto¢nost ¢asto nezodpovedala ich predstavam.

Nemozno idealizovat ani pdsobenie Katolickej cirkvi v americkych misiach.
Mnohi misiondri boli v novom prostredi vedeni skor zi$tnymi zaujmami, ako Gprim-
nou zboznostou.

3t Porov. Bucko, L. Na ceste k oslobodeniu. Zdklady misioldgie, s. 351.
32 Porov. Muratori, L. A. Il cristianesimo..., 1, s. 67.
33 Dobrizhoffer, M. Geschichte der Abiponer..., 1, s. 208.
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Neraz vstupovali do nového prostredia bez predchadzajucej pripravy. Necha-
pali zmyslanie domorodcov a zbyto¢ne tvrdo nicili ritudlne predmety pohanskych
Indidnov bez toho, aby sa snazili porozumiet ich ndboZenskym predstavam.

Ani pocinanie najvyssich predstavitelov Katolickej cirkvi sa nezaobislo bez
chyb. Ako uvadza Kumor, pre takzvané kolonidlne obdobie latinskoamerickych
misii bol charakteristicky dalekosiahly cézaropapizmus, ktory vyplyval z prav patro-
natu Spanielska a Portugalska.»

Otruba rozvadza tento problém nasledovne: , ,Conquista” sa tym stala sti¢asne
politickym aj ndbozenskym dobyvanim pre Boha a krala krizom a me¢om. Krdl sa
usiloval o vybudovanie cirkevnej hierarchie vo svojich koléniach, zriadoval biskup-
stva s kostolmi a farnostami, ktoré Stedro dotoval; chranil a financoval misionarov
a misie. Vyhradzoval si ale pre seba pravo vyberat misiondrov, vysielanych do jeho
kolonii podla vlastnych, va¢sinou politickych kritérii, navrhovat ustanovovanie bis-
kupov a opatov podla svojej mienky, poverovat ich politickymi spravnymi ulohami,
ako aj poberat desiatky a patrondtne prijmy.

Jevsak nespochybnitelny mimoriadne velky prinos Katolickej cirkvi pre napravu
krivd, ktorych sa naamerickych domorodcoch dopustali $panielski kolonisti. Papezi
rozhodne odsudzovali tvrdenia kolonizatorov, Ze Indidni su menejcennd rasa, aky-
si medzistupeni, nachadzajtici sa medzi civilizovanymi Eurépanmi a predstavitelmi
zvieracej riSe. Uz Alexander VL., ktorého pontifikat zacal len 8 dni po zaciatku prvej
Kolumbovej vypravy do Ameriky a skoncil v roku 1503, zakdzal poskodzovat Indi-
anov pod hrozbou exkomunikacie.* Papezi Pavol III., Urban VIII. a Benedikt XIV.
dokonca uvalili exkomunikaciu na vSetkych ludi, ktori zotrod¢ili Indidanov, obchodo-
vali s nimi, pripravili ich o slobodu, majetok, domov, o ich rodiny, ba ¢o viac, exko-
munikdcia sa vztahovala aj na tych, ktori takéto zlo¢iny napomahali radou, ¢inom,
spolupracou, alebo len takéto zlociny schvalovali a otvorene obhajovali.” A Pius V.,
ktorého pontifikat trval od roku 1566 do roku 1572, dokonca zdéraziioval, Ze Indidni
maju pravo na Cest a urady.®

No nielen najvyssi predstavitelia Katolickej cirkvi, ale aj mnohi misionari pria-
mo v koldénidch odmietali kolonidlne praktiky a verejne sa zastavali zabozenych
domorodcov. Priekopnikom silia o zlepSenie postavenia americkych Indidnov bol
dominikansky pater Antonio de Montesinos, ktory mal velka zasluhu na tom, ze
$panielska koruna v roku 1512 prijala Zakony z Burgosu s ciefom poskytnut Indidnom
pravnu ochranu.®

Dalsim neohrozenym bojovnikom za prava Indianov bol pater Bartolomé de
Las Casas (1484-1566), znamy ako ,apostol Indidnov®. V Novom svete stravil velku
Cast svojho Zivota a osobne poznal aj Kristofa Kolumba. Spolu so svojim otcom sa
totiz ztcastnil na druhej Kolumbovej vyprave do Amerike. Najprv pdsobil na Hai-

34 Porov. Kumor, B. CIRKEVNE DEJINY. NOVOVEK, s. 242 - 243.

35 Otruba, G. Der Jesuitenstaat in Paraguay, s. 91.

36 Porov. Hartmann, P. C. Der Jesuitenstaat in Siidamerika, s. 12.

37 Porov. Dobrizhoffer, M. Geschichte der Abiponer..., 1, s. 209.

38 Porov. Hartmann, P. C. Der Jesuitenstaat in Siidamerika, s. 12.

39 Porov. Arteta, A. U. - Campistol, J. R. - Zamora, J. M. J. - Serrano, C. S. Déjiny Spanélska, s. 230.
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ti, kde bol vysviteny za knaza a v meste Santo Domingo mal v roku 151 aj primi-
cie. Neskor sa vo Venezuele pokdsil vytvorit komunu, avéak tento pokus stroskotal
a skondil hroznym krviprelievanim. Na vlastné o¢i videl bestidlne zaobchadzanie
$panielskych kolonistov s Indianmi a neohrozene sa ich zastaval. No neobmedzoval
sa len na kritiku pomerov, ale obracal sa s konkrétnymi podnetmi priamo na kra-
la a najvyssich predstavitelov Katolickej cirkvi v Spanielsku. Takto sa mu podari-
lo dosiahnut aspon ¢iasto¢né zlep$enie postavenia pévodnych obyvatelov Ameriky.
Okrem iného sa vyrazne pricinil o to, Ze v roku 1542 boli prijaté Nuevas Leyes de
Indias (Nové indické zékony), ktoré boli vyznamnym medznikom v boji za zlep$enie
postavenia domorodych obyvatelov Ameriky. Tento dokument, vydany $panielskou
korunou, zakotvuje starostlivost o blaho Indianov na americkom kontinente. Zdkon
Indidnom zarucoval - podobne, ako uz za ¢ias kralovnej Izabely - slobodu prave
tak, ako aj Spanielom. Domorodi obyvatelia Ameriky mali sice z obavy pred mozny-
mi revoltami zakdzané nosit zbrane a jazdit na koni, ale na druhej strane ako osoby
znizenej pravnej sposobilosti uzivali r6zne privilégia. Okrem platby tribtitu korune
neplatili Ziadne iné dane, pri svojich pravnych tikonoch pozivali ochranu protekto-
ra, ktory im bol prideleny, a navyse sa na nich nevztahovala inkvizi¢na sudna pra-
vomoc.#°

Ani tento dokument nepriniesol radikdlnu zmenu, znamenal v$ak Ciasto¢né
zlepSenie neutesenych pomerov v americkych koloniach. Las Casas sa vSak neuspo-
kojil s ¢iastkovymi tispechmi, ale aj nadalej neohrozene obhajoval prava Indidnov
na slusnu existenciu. Vydal tlacou cyklus spisov, v ktorych pranieruje neludské
metody mucenia a vrazdenia Indianov v americkych koléniach. Jeho opisy st plné
desivej pravdy. Vari najznamejsim jeho dielom sa stal v roku 1552 vydany spis Brevi-
sima relacion de la destruccién de las Indias, pranierujtci neludské metody svojich
krajanov pri zaobchadzani s Indianmi, ktorych osobnym svedkom sa stal. Cesky pre-
klad spisu bol vydany v Prahe v roku 1954. Las Casas pise o Spanieloch okrem iného:
».. mali Indidnov v takom opovrhnuti (pravdivo hovorim o veciach, ktoré som videl),
ze s nimi zaobchddzali nie ako so zvieratami (a kiez by sa Bohu pacilo, aby s nimi
jednali asponi ako so zvieratami a aby si ich cenili ako zvieratd!), ale nakladali s nimi
ako s odpornym hnojom a blatom.“

A o nieco dalej pokracuje autor v hrdzostrasnych svedectvach o barbarstve
Spanielov, pichanom na povodnom obyvatelstve kolénii. Doslova pise: ,Na tom-
to ostrove, pri ktorom... Spanieli pristali najprv, zacalo krvavé vrazdenie a nestastie
'udi; brali totiz Indidnom nésilim Zeny a deti, aby im sluzili a zneuzivali ich, skut-
kom telesnym s nimi nasilne hresiac... Dietatka trhali za nohy od pfs matiek, a ich
nevinné hlavicky triestili o skaly; iné zase, nie bez zZartovnych poznamok, vrhali
pospiatky do riek a vydavali svedectvé svojej ukrutnosti a neludskosti posme$nym
volanim, ktorym vyzyvali padajtce teld, aby tancovali; iné dietky zas zdroveri s mat-
kami vydali napospas hrotom svojich neludskych mecov. Budovali dubové Sibenice,
siroké, ale také nizke, aby sa nohy zavesenych takmer dotykali zeme. Kazda jedna
z tychto Sibenic bola ur¢ena trindstim osobdm na pocest, ako to oni hovorili, ndsho

40 Porov. Otruba, G. Der Jesuitenstaat in Paraguay..., s. 96.
4 Casas, B. de L. O zemi indijskych pustoeni, s. 22.
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Spasitelaajeho apostolov. A priloziac ohen k zavesenym, zaziva ich palili na popol.“+
V opakovanych vydaniach spisov Las Casasa a ich pocetnych prekladoch do cudzich
jazykov su medirytiny, na ktorych su otrasné vyjavy obesenia a upalenia Indidnov
na Sibeniciach po 13 domorodcoch, ale aj iné desivé vyjavy neludskych metod $pa-
nielskych dobyvatelov.

Vo svojich spisoch Las Casas zastdval pravo Indianov na pokojnu a slobodnu
existenciu, ba dokonca tvrdil, Ze pévodni obyvatelia Ameriky, hoci nie st krestania,
v mravnom ohlade prevysuj dobyvatelov. S tym sa véak neuspokojil. Ziadal obno-
vu procesu s Atahualpom, predstavitelom Inkov, zavrazdenym Spanielmi, a navyse
v diele De thesauris (O pokladoch) Ziadal, ,aby Peruancom boli vratené poklady,
a ¢ini véetkych zucastnenych Spanielov, conquistadorov, dodavatelov zbrani, prie-
kupnikov lupu, i kiazov, ktori snad’ od niektorého z conquistadorov prijali akékol-
vek peniaze, zodpovednymi ,in solidum’, spolo¢ne a nerozdielne; a ,in solidum” im
ukladd povinnost ndhrady $kody, ratajuc v to vyplatenie miezd otrokom.s

V tsili Las Casasa pokracovali dalsi katolicki misionari, ktori neohrozene bojo-
vali za prava Indidnov. Najvacsi tspech v tomto zapase dosiahli misionari Spoloc-
nosti Jezisovej, ktori v Paraguaji vybudovali svoje redukcie, tichvatné a prosperujtice
oazy pokoja a harmonického rozvoja pévodného indidnskeho obyvatelstva. Jezuit-
Ameriky, ale pre celé ludstvo. Na jeho adresu sa zniesli mnohé obdivné slova tak zo
strany katolikov, ako aj zo strany nezmieritelnych nepriatelov Katolickej cirkvi. Aj
ked nepriatelia Spolo¢nosti JeZiSovej nasilnou likvidaciou jezuitského $tatu v Para-
guaji v roku 1768 do zna¢nej miery oslabili uslachtilé zamery jezuitov v americkych
misiach, nepodarilo sa im uplne znicit ich dielo v Paraguaji. Zasluhou 160-ro¢nej
existencie jezuitského $tatu v Paraguaji st Guaraniovia vari jedinym indianskym
ndrodom, ktory nielenze si udrzal svoj jazyk a kultdru, ale dokonca do zna¢nej mie-
ry asimiloval bielych osadnikov a ich potomkom vstepil svoju kultiru. Guaranis-
ky jazyk, ktori jezuiti zdokonalili, je v paraguajskej spolo¢nosti postaveny na uro-
ven uradnej $panielcine. Vyucuje sa aj v $koldch a existuje v iom bohata literatura.
Vychadzaju dokonca aj guaraniske noviny. Este dnes sa vola periazna mena statu
Paraguaj guarani. Vzdelani Guaraniovia v Paraguaji ¢asto zastavaju vysoké trady.
Guaraniskych predkov z matkinej strany mal aj diktator general Alfredo Strossner.
Mestici v Paraguaji tvoria dnes priblizne 9o % populdcie a su¢asné obyvatelstvo kra-
jiny je z vySe 80 % katolicke.*

Predstavitelia Katolickej cirkvi ¢asto tahali za kratsi koniec v tsili o zlepSenie
zivotnych podmienok povodnych obyvatelov Ameriky, no predsa len dosiahli mno-
hé ciastkové tspechy a ich netinavné usilie do znac¢nej miery vyvazovalo krvavu
bilanciu posobenia belochov na americkom kontinente.

4 Casas, B. de L. O zemi indijskych pustoSen, s. 24 - 25.
#  Gel, F. Kniha-doba-muz, in: CASAS, Bartolome de Las. O zemt indijskych pustosent, s. 232.
44 Porov. Du¢dk, K. BoZie svetlo v temnotdch Paraguaja. Jezuitsky $tdt 1609 - 1768, s. 408.



STUDIE | HISTORIA

Plusy a minusy dobytia Ameriky

V celkovom hodnoteni pdsobenia Katolickej cirkvi v Amerike vyrazne preva-
zuju pozitiva nad negativami a je mozné konstatovat, Ze evanjelizacia americkeé-
ho kontinentu patri k najispesnejsim kapitoldm evanjeliza¢ného usilia Katolickej
cirkvi vobec. Nemozno spochybnit vyrazne pozitivny prinos Katolickej cirkvi pre
dejiny Ameriky. Nebyt jej nezistného usilia o vSeobecné povznesenie domorodé-
ho obyvatelstva Ameriky by bola iberska conquista omnoho temnejsia a krvavejsia.
Prdve Katolicka cirkev do zna¢nej miery vyvazovala krvavi bilanciu po¢inania bie-
leho ¢loveka v Amerike. Nielen jej najvyssi predstavitelia, ale aj mnohi misionari
priamo v koloniach odmietali kolonidlne praktiky a verejne sa zastavali zibozenych
domorodcov. Vdaka tomu nebolo domorodé obyvatelstvo natolko zdecimované ako
v Severnej Amerike. Hoci v praxi situdcia juhoamerickych Indidnov az na vynimky
bola velmi tazkd, predsa len milidny juhoamerickych Indidnov napriek vykoristova-
niu, Gtlaku, zotro¢eniu a genocide prezili krutovladu belochov a premiesali sa s nimi.

Dobytie Ameriky vyrazne obohatilo obyvatelov oboch kontinentov. Ak bolo
v predchddzajicom texte konstatované, ze Eurépa Novému svetu vela vzala, musi-
me jednym dychom dodat, ze mu aj vela dala. Conquista nesmierne obohatila nielen
Eurdpanov, ale aj povodnych obyvatelov Ameriky. Eurdpania tazili nesmierne pri-
rodné bohatstvo Nového sveta, ale spoznali aj pre nich nové zivoci$ne druhy (moria-
ka, morské prasiatko) a mimoriadne cenné polnohospodérske plodiny (kukuricuy,
vanilku, kakao, zemiaky, paradajky, tabak). Indidni zase ziskali mnohé eurépske
vymozenosti - pluh, koleso, voz a predovsetkym zelezo. Vyraznym obohatenim pre
nich boli aj eurdpske sorty obilia a zdomdacnené tazné zvierata (kone a kravy), ako aj
ovce, kozy, prasce a sliepky.»

Nemenej cennym prinosom pre Indidnov bola eurdpska veda, kultira a $kol-
stvo, ktorym Eurdpania obohatili Novy svet. Predovsetkym vsak ziskalo indianske
obyvatelstvo Ameriky dar nevyd¢islitelnej hodnoty - poznanie jediného pravého
Boha, ktoré zdsadnym spdsobom zmenilo tak dejiny Ameriky, ako aj dejiny samot-
nej Katolickej cirkvi. Skondil sa eurocentrizmus katolicizmu.

Ako uvadza Hertling, americky katolicizmus svojim upevnenim na kontinente
a uspe$nym vyvojom priniesol nielen misijny tspech do¢asného vyznamu, ale zaro-
ven otvoril cestu k celkovej zemepisnej premene Cirkvi. Skoncila jej obmedzenost
na Eurdpu a nasttpil trend svetovosti Cirkvi. Aj v lone samotnej Cirkvi vznikla ista
rovnovaha medzi narodmi. Od raného stredoveku hral prim vzdy jeden narod ale-
bo $tat. Sprvu Nemecko, po fiom Franctizsko, potom Spanielsko a zase Franctizsko.
Vznik pocetného katolickeho obyvatelstva na americkom kontinente viak ukoncil
supremdciu jednotlivych eurdpskych narodov. Vystriedala ju istd vzajomnd rovnost
vSetkych. V sucasnej dobe uz priblizne polovica celkového poctu katolikov Zije v obi-
dvoch castiach amerického kontinentu, nemozno v8ak hovorit, Ze by to sposobilo
prenesenie taziska Cirkvi do Ameriky. Na rozdiel od situacie v stredoveku, su¢asna
Cirkev uz nie je viazana na jedno geografické centrum.*

4 Porov. Faber, G. Pizarro und die Folgen, s. 50.
46 Porov. Hertling, L. Dejiny katolickej Cirkvi, s. 340 - 341.
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Katolicke misie v Amerike vyrazne posilnili aj vlastnt Cirkev. Vdaka americ-
kym misidm bezmadla polovica z takmer 1,3 miliardy katolikov sveta Zije v sucas-
nosti v Amerike, z toho najviac, vy$e 400 milidnov, v Latinskej Amerike. Toto patri
k nespochybnitelnym pozitivam iberského dobyvania Ameriky.

Zaver

Predkladany ¢lanok je sucastou systematickej obhajoby misijného pdsobenia
Katolickej cirkvi v Juznej Amerike, skimanim ktorého sa autor ¢lanku dlhodobo
zaoberd. Zamerom ¢lanku preto bolo oddelit pravdivé historické fakty od fiktivnych
na zaklade studia historickych prameriov, predovsetkym svedectiev ocitych svedkov,
ktorymi boli misionari, posobiaci priamo medzi Indianmi. Autor v ¢lanku analyzuje
predovsetkym tieto okruhy otazok:

*  kritiku historicky nepodloZenych obvineni zo strany predstavitelov teoldgie

oslobodenia na adresu misiondrov Katolickej cirkvi v Latinskej Amerike;

*  ozrejmenie historickych suvislosti, ktoré iniciovali zdmorské objavy iber-
skych koruin;

* analyzu rozporu proklamovanych idedlov a odlisnej kolonidlnej praxe spa-
nielskej a portugalskej koruny;

*+  protektorské tendencie Spanielskych a portugalskych krdlov a Katolickej
cirkvi vo vztahu k domorodému obyvatelstvu Latinskej Ameriky;

*  rozbor pricin, kvéli ktorym sa nepodarilo v praxi realizovat uslachtilé zame-
ry iberskych monarchov a Katolickej cirkvi pri ochrane Indidnov pred nehu-
mdnnym zaobchddzanim zo strany eurdpskych dobyvatelov;

*  porovnanie pozitiv a negativ dobytia Ameriky.

Z predlozenej analyzy vyplyva, Ze obvinenia na adresu misionarov v ¢ase doby-
tia Ameriky zo strany predstavitelov teoldgie oslobodenia st nekorektné a neobjek-
tivne. Po podrobnejsom

skimani historickych prameriov zistime, ze dobyvatelia, zodpovedni za geno-
cidu povodného obyvatelstva Juznej Ameriky, boli civilné osoby, nie misionari, pat-
riaci ku katolickemu kléru. Preto snahy pripisat genocidu pévodného obyvatelstva
Katolickej cirkvi su istym spdsobom manipuldcie s redlnymi historickymi dékazmi.
Nemozno sice ignorovat isté chyby, ktorych sa predstavitelia Katolickej cirkvi v tom-
to obdobi dopustili, v Ziadnom pripade vS§ak nemozno pripisat Cirkvi cieleny zamer
zdecimovat domorodé obyvatelstvo Latinskej Ameriky.

Vinu za genocidu nemozno v$ak pripisat ani $panielskej a portugalskej korune.
Popri vietkych nedostatkoch $panielskej a portugalskej kolonialnej politiky je neod-
skriepitelnym faktom, Ze iberski monarchovia sa v ramci svojich moznosti snazili
skibit rolu vladcov aj evanjelizétorov novych tizemi, hoci skuto¢nost ¢asto nezod-
povedala ich predstavam. V zmysle historickych faktov je vSak nutné konstatovat,
ze nebolo v Latinskej Amerike horlivejsich zastancov prav Indidnov, ako boli iberski
monarchovia a predstavitelia Katolickej cirkvi. Vydali mnoho zdkonov a nariadeni
na ochranu Indianov, av$ak tie boli v praxi nedosledne dodrziavané kvéli nediscipli-
novanosti $panielskych a portugalskych dobyvatelov priamo v koldniach, ako aj
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velkej vzdialenosti kolonii od Madridu a Lisabonu, ktora znemoziiovala dochvilnu
kontrolu aplikdcie tychto zdkonov v kolonidlnej praxi.

Zavery niekolkoro¢ného badania autora v oblasti misijnej praxe evanjelizatorov
v Latinskej Amerike v ¢ase zamorskych objavov otvéraju priestor pre dalSie relevant-
né skiimania, ¢i konkrétne teoretické a empirické vystupy. V pripade predkladané-
ho ¢lanku z tychto zaverov vyplyvaju nasledné odportcania aplikovatelné pre prax:

*  je nevyhnutné podrobovat systematickej objektivnej kritike vsetky odbor-
né prace, venované dobytiu Ameriky po Kolumbovej plavbe;

* dosledne pranierovat vSetky jednostranné a skreslené vyklady dejin
conquisty;

*  cielene pestovat apoldgiu misijného posobenia Katolickej cirkvi v Latinskej
Amerike s poukazom na pozitiva a negativa;

*+  vyvodzovat poucenia z chyb, ku ktorym doslo v ¢asoch conquisty pri kori-
govani stratégie misijnej ¢innosti Katolickej cirkvi v si¢asnosti i budtcnos-
ti;

*  poukazovat na vSestranné obohatenie celej ludskej civilizacie vdaka doby-
tiu Ameriky.

Vzhladom na predlozené odporucania predmetny c¢lanok obsahuje aj navrh
zdoraznovat vyvazené hodnotenie dejin dobytia Ameriky. Vo svetle vsetkych uve-
denych faktov m6zeme konstatovat, Ze dobytie Ameriky bolo nesporne spravnym
a pozitivhym pocinom, napriek vSetkym negativam, ktoré boli s tymto ¢inom spo-
jené. Vysoké ocenenie si nesporne zasluzia aj predstavitelia Katolickej cirkvi a iber-
ski monarchovia, ktori napriek v§etkym nedostatkom poludstili dobyvanie Ameriky
ajeho negativa vyvazili pozitivami nevy¢islitelnej hodnoty.
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Prazsky arcibiskup Antonin Petr Pfichovsky
a osvicenska reforma teologického studia

JANA HOSKOVA

Jihoeskd univerzita, Ceské Budéjovice
Teologickd fakulta

Abstract: The Church of the 18th century had to confront the years old phenomenon of Protestantism,
Jansenism, Febronianism, Galicalism... The crisis that affected the Church due to the impact of
Enlightenment gradually shaped the activity of the Church itself. The period between the Council of Trent
and the Second Vatican Council was the time of reforms and searching of direction. The Enlightened
Absolutism of Joseph II, called “Josephnism’, had an effect on the whole society. The Emperor wanted to
improve the life conditions of the Austrian-Hungarian Empire population but he failed in the field of the
Church reforms. An example can be unsuccessful project of general seminars. The Prague archbishop
Antonin Petr, Count of Prichovsky, opposed the Emperor’s interventions into the Church. The conflict
between the Metropolitan and the Rector of the general seminar, Augustin Zippe, whether to permit the
alumni to participate in the theophoric procession is very known. This conflict can illustrate also the
current situation showing how difficult it is to distinguish in the Spirit and in the Truth.

Key words: Theophoric procession. Alumnus. General seminar. Jansenism. Febronianism. Galicalism.

Uvod

Cilem tohoto ¢lanku je zmapovat postoj prazského arcibiskupa Antonina Pet-
ra hrabéte Prichovského z Ptichovic k reformam vysokého skolstvi a ke zméndm,
ke kterym doslo v oblasti formace budoucich knézi.!

Otdzkou edukace knézi v dobé josefinismu i otazkou fenoménu generdlnich
semindft se podrobnéji zabyvali v posledni dobé ve svych studiich Ondiej BastI*
a Miroslav Novotny: Podnétnou reflexi k otazce generalniho seminafe lze najit také
v monografii o druhém ceskobudéjovickém biskupovi Arnostovi Konstantinovi
Razic¢kovi od Rudolfa Svobody.* Osobou prazského arcibiskupa Antonina Petra hra-
béte Prichovského z Prichovic, ktery sviij tifad zastaval v letech 1763-1793, se proza-
tim nikdo komplexnéji nezabyval.

1 Clanek je vystupem specifického vyzkumu GAJU ¢&. 157/2016/H.

2 BASTL, O.: Formovani josefinskych knéZi a otdzka generdlnich seminait. In: Historie - Otdzky -
Problémy - od barokni piety k interiorizaci viry? Problémy katolického osvicenstvi v ceskych zemich,
2/2009. Praha : Univerzita, FF UK, 2009, s. 109 - u8.

3 NOVOTNY, M.: Vychova a vzdélavani knéZi v diecéznich seminafich v Cechach ve druhé poloviné
18. stoleti a v prvni poloviné 19. stoleti. In: HOP 2/2009. Praha: FF UK, 2009, s. 119 - 127.

4 SVOBODA, R.: Arnost Konstantin RiiZi¢ka - josefinista na ceskobudéjovickém biskupském stolci.
Ceské Budéjovice : JTH, 20m, 242 s.
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Reformy teologického studia

Osvicensky absolutismus se projevoval mj. snahou postavit oblast skolstvi pod
statni dohled i spravu. Marie Terezie ustavila roku 1757 tzv. Skolskou komisi, kterou
zpocatku vedl vidensky kardinal Christoph Miggazzi a pozdéji Gerhard van Swieten.
Tato komise byla o nékolik let pozdéji nahrazena Dvorskou studijni komisi, kterd si
vzala za cil reorganizaci skolstvi. Na univerzitach jiz od roku 1749 platilo nafizeni
panovnice, ktera jmenovala studijni direktory a profesory.s Statni reforma teologic-
kych studii se komplikovala monopolem Tovarysstva JeziSova. I do néj Marie Terezie
zasdhla mj. dekretem z dubna 1761, kdy zrusila pfisahu pedagogtt na Neposkvrné-
né poceti Panny Marie® a jmenovala dva necleny jezuitského fadu profesory. Zaka-
zem cinnosti Societas Jesu v habsburskych zemich v roce 1773 se pak oteviela cesta
k reformam nejen teologického studia.

Skolské reformy na teologickych fakultach se tykaly predeviim studijnich pland,
personalniho obsazeni a strukturdlnich zmén. V tzv. josefinskych reformach se
angazovali mnozi osvicensti knézi a pedagogové, predevsim bievnovsko-broumov-
sky opat Franti$ek Stépan Rautenstrauch’, dle Ferdinand Kindermann a Augustin
Zippe. Rautenstrauchtiv navrh skolské reformy Ertwurf zur Errichtung der theologis-
chen schulen in den kaiserlich-koniglichen Erbladen.® doporucil roku 1773 panovnici
svobodny pan Karel Kressel z Qualtenbergu, ktery se ve Vidni ujal $kolskych reforem
po van Swietenovi. Rautenstrauch se stal roku 1773 feditelem videnské teologické
fakulty a zodpovidal za vzdélavani duchovnich v celé habsburské monarchii. Kromé
vySe zminéného studijniho fadu vydal tento prelat roku 1778 studijni plan Institu-
tum facultatis theologicae Vindobones. Kromé vzdélani mél na starosti také cenzu-
ru nabozenské literatury. Rautenstrauchovo snazeni v oblasti cenzury bylo zavrseno
zakonem o cenzufe z 1. kvétna 1781, ktery ustanovil, Ze cenzura od tohoto data spada
pod jurisdikei statu, nikoli cirkve.?

Studium na teologickych fakultach bylo koncipovano ve dvou hlavnich liniich
credenda a agenda. Zatimco obsah credenda byl viceméné flexibilni, obsah agendy
byl zaméfen na moralni a pastoracni praxi. Nové byly ustanoveny katedry pastorac-
ni teologie a semitskych jazykt, dtraz se kladl na studium Pisma. Nové se pohlizelo
i na cirkevni déjiny a pravo. V roce 1776 ptedlozil opat Rautenstrauch ve Vidni meto-
dickou pomticku Neue allerhochste Instrukcion fiir alle theologischen Fakultdten in
den kaiserlich-koniglichen Erblanden, ktera méla urychlit transformaci teologického
studia. Na teologické fakulty nastupovali mladi muzi s ukon¢enym ttiletym studiem

5 Proteologickou a filosofickou fakultu platilo natizeni od ¢ervna 1752.

6  Tato ptisaha byla skladéna, ptestoZe nauka byla dogmatizovana az z roku 1854.

7 Petr Chladek, posledni rektor arcibiskupského seminéfe, charakterizoval opata Rautenstraucha
témito slovy: Védéti mame, Ze tento veliky prelat a na Vys. Skol. Videtiské a Prazské cis. a kral Preses
a Direktor Theologie nag milostivy, prvni také byl, jenz u nas Cechti dfive z prav cirkevnich, potom
jsa pro svou vzne$enou ucenost do Vidné povoldn, z veskeré Theologie staré kvasy, a zastaralé pied-
sudky vydistil, a tak uméni Theologickému vSemu starou, a po¢ate¢ni krasu navrativ, nové nam
zase svétlo rozsvitil, coZ k nesmrtelné slavé jeho slouziti bude. Viz KRISTAN, A.: Podtky pastordlni
teologie v Cechdch. Praha : Triton, 2005, 136 s.

8 Tento navrh byl aktualizovan v roce 1783.

9 TROJAN, J.: Idea lidskych prav v ceské duchovni tradici. Praha : Oikoymenh, 2002, 256 s.
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filosofie, ¢ekalo je dalsich pét let studia a rok formace v knézskych domech. Od roku
1781 probihala vyuka v némeckém jazyce.

Personalni reformy na teologickych fakultach - i na té prazské - probéhly vcel-
ku klidné. Akademicka obec byla diky odchodu jezuitti svobodnéjsi, i kdyz uni-
verzita pfisla odchodem ¢lent jezuitského fadu o mnohé védecké kapacity. Ty se
pozdéji rekrutovaly z teologickych ucilist, statni protekcionismus také nebyl vyjim-
kou. V roce 1782 byl zrusen tifad statem dosazenych direktort fakult na univerzi-
tach, jejich kompetence ptevzali voleni dékani.

Vyznamnou osobnosti dané doby byl Karel Jindfich Seibt, jenz svymi ndzo-
ry ovlivnil velkou ¢ast osvicencti, kterym nechybély schopnosti ani ambice. Seibt
byl jmenovan profesorem krasného uméni na videniské univerzité, presel do Prahy,
kde vyucoval matematiku, déjiny, klasickou literaturu a estetiku. Za Josefa II. mu
byl udélen ordindt z teoretické a praktické filosofie. Svobodny pan baron Kressel,
predseda Dvorské duchovni komise ve Vidni, doporucoval do nejvyssich posti pravé
osvicené muze, jako byl Seibt, ktery byl mj. v letech 1783 - 1784 rektorem Karlo-Fer-
dinandovy univerzity, kde pravé v této dobé probihaly dtlezité strukturalni zmény,
kvili kterym zacala ptichazet o svou pravni a hospodaiskou autonomii.

Reforma formace budoucich knézi

Ve ztizeni generdlnich seminéit vidél Josef II. methodos, jak prosadit své osvi-
cenecké myslenky rychle do praxe. Cisafskym dekretem z 30. bfezna 1783 bylo usta-
noveno osm semindid hlavnich a ¢tyfi vedlejsi, mezi které patfil i prazsky seminaf.
Generalni seminai v Praze nahradil seminat arcibiskupsky, véechna fadova ucilisté®
i seminafe biskupské. Studijni pobyt na Collegiu Germanicu byl Josefem II. zakazan.

Generalni seminafe se mély stait moderni statni instituci pro unifikovanou
formaci knézského dorostu. Systém statnich zkousek a pfisah mél byt tomuto cili
napomocen. Politické ambice Josefa I1. reformovat katolickou cirkev v duchu statni-
ho utilitarismu byly formulovany systémem zdkond a dekretti, kterym se obyvatelé
habsburského soustati museli podrobit. Roku 1784 byl vydan dekret, ktery stano-
vil, Ze studium budoucich knézi ptebiraji vyhradné generalni seminadfe, coZ v pra-
xi znamenalo, Ze zZddny muz neziska dignitu duchovniho, pokud zdarné neukonci
generdlni seminaf. Paradoxem byl fakt, Ze toto nafizeni se tykalo také fadovych kné-
zi, kteti museli absolvovat studium v generalnim seminafi, pi¢emz veskeré financ-
ni ndklady hradil #ad. Tito fadovi alumni mohli alespori dokoncit formaci ve svych
klasternich spolecenstvich, ne v knézskych domech.

Opat Rautenstrauch sepsal jako reformator teologickych studii spis Entwurt zur
Einrichtung der Generalseminarien in den k.k. Erblanden, ve kterém byl piedlozen
zavazny rozvrh zdejsich alumnd. Obhajoba zfizeni generdlnich seminait v tomto
dile byla zaroven: obhajobou tohoto cisatova projektu pied vefejnosti, i kdyz prelat

0 Klasterni studia zrusil Josef II. 10. za¥{ 1782 na navrh dvorniho rady Heinkeho. Srov. SVOBODA, R.
Arnost Konstantin RiZicka - josefinista na ¢eskobudéjovickém biskupském stolci, s. 64.
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Rautenstrauch ani baron Kressel nesdileli pedagogicky optimismus Josefa II. ve véci
ziizeni statem dotovanych i fizenych semindft."

Prvnim rektorem prazského generdlniho seminate byl jmenovan kamenic-
ky dékan a kanovnik u Vsech svatych na Prazském hradé Augustin Zippe. Zippe se
v mnohém inspiroval v Opstraetové dile Pastor bonus a svoji ptedstavu budouciho
josefinského knéze popsal v rozsahlé predmluvé své knihy Von der moralischen Bil-
dung angehender Geitlichen in dem Generalseminario in Prag. Pravé zde bylo patrné,
ze rektor Zippe vychazel z jansenistické etiky ctnosti a reformnich nazort Ludovica
Muratoriho.

Po odchodu rektora Zippeho do Vidné roku 1785, kde nahradil ve funkci fedi-
tele teologickych studii zesnulého Frantika Stépana Rautenstraucha, byl jmenovan
druhym rektorem prazského generalniho seminafe Josef Frantisek Hurdalek, dékan
z Nového Mésta nad Metuji. Tento spolupracovnik krdlovéhradeckého biskupa Haye
vedl umirnénou rekatolizaci ve vychodnich Cechach a své pedagogické zkusenosti
ziskal v Therezianu a v biskupském seminaii v Hradci Kralové.

Generalni semindf nemél vétSinovou podporu cirkve a mnohé kandidaty od stu-
dia odradila statni subordinace. Popularni nebyl ani pfisny semindrni #ad a velmi
skromné Zivotni podminky.> To mélo za nasledek, Ze nenastoupil pozadovany pocet
alumnt a klesal pocet novoknézi. Cisaf na tento stav, ktery byl typicky nejen pro
prazsky generdlni seminaf, reagoval navrhem na zavedeni tzv. kaplanského kurzy,
ve kterém se méla razantné zkratit doba studia. JosefGv navrh piekvapivé negovala
Dvorska duchovni komise. V akademickém roce 1786 vsak byla zkracena doba pii-
pravy na knéZstvi z Sesti na pét let a zarovel byl budoucim knézim zkracen pobyt
v knézskych domech.

Projekt generdlnich seminai skoncil s nastupem Leopolda II. Biskupové se
mohli k otdzce existence generalnich seminéit vyjadiit. Vétsina zadala jejich zruse-
ni, a proto cisat roku 1790 po poradé s Dvorskou duchovni komisi generdlni semindfe
zavfel. Znovu byly uvedeny do provozu seminate arcibiskupské, biskupské a fadova
ucilisté. Statni dozor nad témito cirkevnimi institucemi byl realizovan vybérem vyu-
¢ujicich, danym studijnim pldnem a pouzivanim statem schvélenych ucebnic.

Arcibiskup Prichovsky a reforma teologického studia

Arcibiskup Antonin Petr hrabé Ptichovsky z Prichovic byl protektorem Karlo-
-Ferdinandovy univerzity od nastupu do své funkce roku 1763. Hrabé Ptichovsky stu-
doval na gymnaziu v Klatovech, které vedli ¢lenové Societas Jesu. Po jeho ukonceni
nastoupil na papezsko-cisat'sky konvikt sv. Bartoloméje do Prahy, jezuitska kolej mu
poskytla zazemi pro zdarné ukonceni filosofické a teologickeé fakulty. V roce 1731 byl
vysvécen na knéze a poté pobyl na stazi v fimském Collegiu Germanicu. Po obhaj-
obé své diserta¢ni prace Sacramentum Poenitantiae Juxta mentem praeprimis Con-

n HANZAL, J. Osobnost Stépana Rautenstraucha. In: Brevnov v ¢eskych d&jindch - sbornik z konfe-
rence poriddané ve dnech 14. - 15. zdi{ 1993. Praha: Filosoficka fakulta UK, 1997, s. 64 - 68.

2 RAUTENSTRAUCH, F. S.: Entwurt zur Einrichtung der Generalseminarien in den k. k. Erblanden.
Videri 1784, 350 s. SVOBODA, R.: Arnost Konstantin RiZicka - josefinista na éeskobudéjovickém
biskupském stolci, s. 65 - 66.
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cilii Tridentini, ac Trium Pontificum videlicet Alexandi VIL., InnocentiiXI., Alexandtri
VIII. ziskal roku 1735 na prazské teologické fakulté doktorat. Kariérni postup byl pro
mladého knéze Prichovského pomérné rychly. Jiz v roce 1753 byl jmenovan koadjuk-
torem prazského arcibiskupa Jana Mofice Gustava Manderscheida s pravem nastup-
nictvi. V letech 1753 - 1763 byl Marii Terezii jmenovan biskupem v Hradci Kralové
a od roku 1763 prazskym arcibiskupem. Tento tfad zastaval az do své smrti roku
1793.5

Znamé jsou vzajemné antipatie prazského arcibiskupa P¥ichovského s opatem
Rautenstrauchem, profesorem K. J. Seibtem i dal$imi intelektudly osvicenské doby.
Primas Antonin Petr zastavajici na Karlo-Ferdinandové univerzité funkci Cancelaria
ac Stdudiorum Protectore byl osvicenci povazovan za zpate¢nika a zastance pseudo-
barokni zboznosti.

Kdyz byl zminény Karel Jind¥ich Seibt jako ptedstavitel némeckého osvicen-
ského proudu jmenovan ve Vidni profesorem tzv. krasného umeéni, nejdiive ptedna-
Sel za velkého zdjmu josefinistt ve Vidni a pozdéji byl poslan na filosofickou fakul-
tu do Prahy. V Praze se vSak jeho predndsky nesetkaly s takovym ohlasem. Byl naf-
¢en arcibiskupem Pfichovskym z $ifeni podvratnych myslenek. Spor musela fesit
sama panovnice, kterd neshledala v Seibtové u¢eni zZadné pochybeni. Naopak Seibta
vyznamenala a darovala mu prsten s diamantem. Shodou okolnosti mu jej musel
oficialné predat arcibiskup Ptichovsky.

Vroce 1779 sepsal Seibt v duchu némeckého osvicenstvi novou Katolickou nauc-
nou modlitebni knihu. Prazsky arcibiskup Antonin Petr vefejné zpochybnil jak jeji
katolicitu, tak skute¢nost, ze by modlitebni knihu mohl sepsat laik. Napjata situace
byla mezi obéma muzi i v dobg, byl Seibt v letech 1783-1784 rektorem prazské Alma
mater. Pfichovsky zde v téchto letech zde piisobil jako promotor - tj. jeho pravomoci
vzhledem k univerzité byly viceméné formalni.

Arcibiskup byl také ve sporu s feditelem teologickych studii Rautenstrauchem,
kterého kritizoval za jeho ucebnici cirkevniho prava, ktera byla napsana v duchu feb-
ronianismu. Ucebnice Synopsi Juris Ecclesiastici publici et privati® byla od roku 1776
povinna nejen pro frekventanty teologického studia na Karlo-Ferdinandové univer-
zité, ale také pro studenty v fadovych udilistich a arcibiskupském seminati.”® Vzdéla-
vani podle Rautenstrauchovy ucebnice i naslednou povinnou zkousku z cirkevniho
prava nafidil stat” dekretem 5. fijna 1776.

3 BARTUNEK, V. - KOP, F. - NOVOTNY, A.: Praha Sest set let cirkevni metropoli. Praha : C.A.T, 1944,
172 s. ZELENKA, A.: Die Wappen der bémischen und mdhrischen Bischife. Regensburg : Beheym
Verlag, 1979, 592 s. BUBEN, M.: Encyklopedie ¢eskych a moravskych sidelnich biskupt. Praha :
Logic, 2000, 424 s. GATZ, E. (ed.): Die Bischéfe der deutschprachigen Landen 1785/1803. Berlin :
Duncker & Humbolt, 2002, 442 s.

14 WINTER, E.: Josefinismus a jeho d&jiny. Pfispévky k duchovnim d&jindm Cech a Moravy 1740 — 1848.
Praha: Nakladatelstvi Jelinek, 1945, 383 s.

15 Tato ucebnice byla souhrem dvou ucebnic vydanych roku 1769 pro benediktinské fadové ucilisté
v Praze: Prolegomena in ius ecclesiasticum a Institutiones juris ecclesiastici.

16 KRYSTUFEK, F. X.: D&jiny cirkve katolické ve stdtech Rakousko-uherskych s obzvldstnim zietelem
k zemim koruny ceské II. Praha : nakladatelstvi Kotrba, 1898, 1053 s.

7 Ne bez vlivu feditele teologickych studii a hlavniho cenzora F. S. Rautenstraucha.
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Prazsky arcibiskup pozadoval uz od roku 1769, aby byl bievnovsko-broumov-
sky opat sesazen z mista vyucujiciho na fadovém udilisti a jeho ucebnice zakazany.®
Spor méla vyfesit Dvorska komise. Arcibiskup ucinil uciteli cirkevniho prava Rau-
tenstrauchovi i jeho u¢ebnici nezamyslenou reklamu. Vidensti osvicenci doporucili
opata Rautenstraucha odménit zlatou medaili Marie Terezie. V duchu disciplina-
ce vysokého kléru toto ocenéni musel piedat opét arcibiskup Piichovsky.? Znamy
je i ndzorovy konflikt s profesorem cirkevnich déjin a dékanem teologické fakul-
ty Kasparem Roykem, ktery v dile Hystorye Welikého Snému Kostnického obhajuje
myslenky konciliarismu.> Arcibiskup Antonin Petr Pfichovsky diky témto sportim
nebyl mezi videniskymi osvicenci pravé popularni, coz je ¢ast historikti komentuje
slovy, Ze nebyl dobte zapsan u dvora.*

Arcibiskup Prichovsky a generalni seminaf

Kratce po zruseni Societas Jesu prazsky arcibiskup Pfichovsky pozadoval zkon-
fiskovanou budovu Klementina pro arcibiskupsky seminaf.>* Roku 1774 prazské arci-
biskupstvi postoupilo budovu Kralova dvora u Pragné brany ve prospéch c. k. vojen-
skych ufadt a nové presidleny arcibiskupsky seminaf sv. Vaclava nasel v budové Uni-
verzity a byvalé jezuitské koleje to nejlepsi mozné zazemi. Mohlo zde studovat az
600 seminaristt, ale tohoto poctu studentti nedosahl ani seminat arcibiskupsky ani
budouci seminaf generalni.»

Panovnice si pféla, aby zkonfiskovana budova prazského Klementina ptipadla
cirkvi, ale o devét let pozdéji si stat budovu Klementina de facto i de jure vzal pod
svou spravu. Na zakladé cisaiského vynosu o ziizeni generalnich seminaiti v rako-
usko-uherské monarchii z 30. bfezna 1783 zde cisal' ustanovil generdlni seminat.
Normativnim zdkladem této ideje je Rautenstrauchtv Entfwurf. Stanovy pro praz-
sky generalni semindf vypracoval jeho piedstaveny Augustin Zippe.

Kralovéhradecky biskup Leopold Hay, ktery byl pro své osvicenecké nazory
u dvora dobfe zapsan, prosadil, Ze seminaristé posledni rok svého studia mohou
stravit v tzv. knézskych domech. Zde po péti letech studia na generdlnim seminai
méli absolvovat duchovni formaci pod vedenim svého diecézniho biskupa. Biskup
Hay se totiz vcelku pochopitelné nedokazal smitit s myslenkou, Ze by na budouci
knéze své diecéze nemél mit zadny vliv. Ro¢ni pobyt alumntt v knéZzskych domech

8 HANZAL, J.: Bfevnov v Ceskych déjindch, s. 65. WINTER, E.: Josefinismus, s. 171.

19 GAZI, M.: Osvicensky praktik nebo prelat tma¥? Zlatokorunsky opat Bohumir Bilansky v intelek-
tudlnim panoramatu druhé poloviny 18. stoleti. In: Post tenebras spero lucem, Historie - Otdzky -
Problémy 1/2008. Praha FF UK, s. 271 - 278. HANZAL, J.: Bfevnov v ¢eskych déjinach, s. 65.

20 BARTUNEK, V. - KOP, F. - NOVOTNY, A.: Praha Sest set let cirkevni metropoli, s. 176 - 177.

2 KRYSTUFEK, F. X.: Déjiny cirkve katolické I1., s. 534, BELINA - KASE - KUCERA: Velké d&jiny zemi
koruny ¢eské X. Litomysl : Paseka, 2001, 768 s. WINTER, E: Josefinismus, s. 71, MELMUKOVA, E.:
Patent zvany tolerancni. Praha : Mlada fronta, 1999, 304 s. BARTUNEK, V. - KOP, F. - NOVOTNY,
A.: Praha Sest set let cirkevni metropoli, s. 124.

2 Arcibiskupovi Piichovskému se podafilo zachranit budovu Klementina. Viz: BUBEN, M.: Ency-
klopedie ¢eskych a moravskych sidelnich biskupt, s. 268. GATZ, E.: Die Bischéfe des Heiligen Rémi-
schen 1648 bis 1803: Ein biographischen Lexikon. Berlin : Duncker-Humblot, 1990, s. 64.

3 SOLDAT, A.: Pedstavenstvo generdlniho semindre Prazského. CKD, ro¢. 1894, ¢. 7 5. 389. SVOBO-
DA, R.: Arnost Konstantin RiiZicka, s. 69.
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nelze jednozna¢né hodnotit jako dobrou viili cisafe, spise jako kompromis, o ktery se
zaslouzil hlas osvicence na kralovéhradeckém biskupském stolci. V Praze se jednalo
o knéZsky diim u kostela sv. Jif{ na Hradé a za formaci budoucich knézi zodpovidal
arcibiskup hrabé Ptichovsky. Stale platilo pravidlo, Ze budouci knéz mél pred nastu-
pem do generalniho seminate vyjednany pfislib budouciho knézského svécenti, ktery
se pikladal k zadosti o vstup do generalniho seminafe.>

Biskupové ztratili pravo dohledu nad alumny v generalnich seminafich. Cisaf
zruSenim biskupského cathedratica oprostil jednotliva biskupstvi z povinnosti finan-
covat budouci knéze. Budouci knéze financovali diky alumnaticu farafi a kaplani,
velkd finan¢ni dotace plynula z riznych fondd, které stat spravoval a jejichz obsah
pierozdéloval. Formace v knézském domé byla nyni hrazena z Nabozenského fon-
du. Tato finan¢ni transakce, jakkoli byla pro cirkev vyhodnd, v praxi potvrdila statni
monopol.

Jak jiz bylo vySe zminéno, byl prvnim rektorem generalniho semindfe jmeno-
van Augustin Zippe.*® Zippe se osvéd¢il v duchovni spravé, pattil mezi Seibtovy obli-
bence. Do funkce rektora prazského generalniho seminate byl kanovnik Zippe navr-
zen dvéma Ceskymi biskupy, kralovéhradeckym Leopoldem Hayem a litométicky
Emanuelem Valdsteinem. Za kamenického dékana Zippeho se u Dvora ptimluvil
i Frantigek Stépan Rautenstrauch. Zippeho kandidatura viak nebyla schvalena arci-
biskupem Ptichovskym?* a jiz tehdy mezi obéma kanovniky od Vsech svatych vznik-
lo negativni klima. Metropolita Ptichovsky navrhoval do funkce rektora generalniho
seminafe konsistorniho tajemnika Kostala. Augustin Zippe byl ptesto Vidni rekto-
rem jmenovan. Mél ku pomoci dva vicerektory - Leopolda Felixe Lunacka a Frantis-
ka Wenzla. Vypomaéhali i jmenovani prefekti z fad nejlepsich student.®®

Jednim z piliid reformy teologické edukace méla byt zména moralky budoucich
knézi tak, jak ji osvicensti reformétofi s Josefem II. napldnovali. Novou teorii moral-
ky aktualné rozpracoval ve svych dilech pravé Augustin Zippe. Pise o formaci budo-
ucich knézi ve trojim ohledu: vzhledem k nabozenstvi, ke statu a k lidské spole¢nos-
ti. Knézi, ktefi v budoucnu opusti generdlni seminaf, maji byt v prvni fadé ucitelé
nadbozenstvi a ctnosti, viidcové a ucitelé lidu tzv. Seelsorger.

Augustin Zippe el svym seminaristim vzorem virtute et exemplo a jisté na pro-
ces jejich formace svédomité dohlizel. Bylo predevsim zdsluhou rektori Zippeho

24 NA, Ceské gubernium - Duchovni komise, inventdrni ¢islo 19, signatura D 12,1, kartony 33 - 36.
Dopisy a dokumenty o zfizeni semindie, nadace, pfijimani studentd v letech 1783 - 178s.

35 NA, APAT, i.¢. 3844, sign. C158/3, k. 2296.

6 Augustin Zippe (1747 - 1816): rodak ze severnich Cech, pracoval jako vychovatel v roding hrabat
z Waldecku, od roku 1778 zastaval funkci dékana pii kostele sv. Jakuba v Ceské Kamenici. Vénoval
se zejména socidlné-pedagogické ¢innosti, mj. zalozil chlapeckou a divéi $kolu a chudobinec. Byl
papezem jmenovan kanovnikem u VSech svatych na Prazském hradé. V letech 1783 - 1785 zastéval
funkci rektora generélniho seminéte v Praze. Nahrazuje F. S. Rautenstraucha ve funkci feditele teo-
logickych studii ve Vidni. Za své zasluhy je cisafem jmenovan dvornim radou. Posledni léta Zivota
prozil v pastora¢ni sluzbé na videniském predmésti.

27 BASTL, O.: Formovdni josefinskych knézi, s. 16. SVGOBODA, R.: Arnost Konstantin RiZicka, s. 68.

8 Vletech 1783 - 1785 byl prefektem budouci ¢eskobudéjovicky biskup Arnosét Konstantin Rizicka.

29 LORMAN, J.: Ldska k Bohu je pocdtek vsi pravdivé ctnosti - ovéreni konceptu autonomni mordlky
v mordlné-teologickém dile Augustina Zippeho. Rigorézni prace. Praha : KTF 2008, 117 s.
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ajeho nastupce Hurdélka, Ze visitace z Vidné dopadla v prazském generalnim semi-
nafi velmi dobfe. Baron Kressel mohl videriskému dvoru ptedlozit roku 1787 pozi-
tivni reference.

Sam arcibiskup Pfichovsky protestoval proti ziizeni generdlniho seminaie, kam
nemohl jako predstaveny prazské arcidiecéze dochazet. Situace se relativné zlepsila
na prelomu let 1787/1788, kdy byl rektorem generalniho seminéie Josef Hurdalek.
Arcibiskup a dalsi diecézni biskupové mohli navstivit prednasky i byt ptisedicimi
u zkousek.

V prvnich dvou letech existence generalniho seminaie mél veskeré pravomoci
rektor Zippe, ktery Guberniu kazdy mésic zasilal dopis, v némz podrobné informo-
val o stavu svého seminate. Je zajimavé, Ze ve svych hlasenich zminuje jak seminar
generdlni, tak seminadf sv. Vaclava. V praxi generalni semindf plné absorboval byva-
ly semindf arcibiskupsky, ale v pisemném styku s Guberniem jej rektor Zippe stale
akceptuje.»

Otevieny stiet rektora Zippeho a arcibiskupa Ptichovského se dal predpokla-
dat. Nastal pil roku po otevfeni generalniho seminate na jate roku 1784. Arcibiskup
Prichovsky pozadal rektora Zippeho o uvolnéni seminaristt na privod Boziho téla.
Rektor odpovédél, ze biskupové nemaji alumny v pravomoci®* a zadosti arcibiskupa
nevyhovél. Augustin Zippe touto odpovédi jasné vymezil aktudlni pravomoci své
i prazského arcibiskupa.®

Arcibiskupova zadost o uvolnéni alumnt vychazela jednak z barokni tradice,
jednak z pozadavk® Tridentského koncilu, konkrétné z Dekretu o svatosti nejsvé-
téjsi eucharistie.

Kamenicky dékan Zippe jisté o této instrukci koncilu védél. Znal i aktudlni nafi-
zeni Josefa II., Ze jsou vSechna procesi béhem roku cisaiskym dekretem3 zrusena.
Panovnikovu vyjimku mélo jen teofanické procesi pravé na slavnost Boziho téla.

30 NA, CG-DK, i.¢. 19, sign. D 12,1, k. 33. Dopis A. Zippeho Guberniu.

3 NA, CG-DK, i.¢.19, sign. D 12,1, k. 36. Dopis A. Zippeho Guberniu.

2 Zadost arcibiskupa Antonina Petra Pichovského zaslana rektorovi generalniho seminate Augustino-
vi Zippemu: Velmi ctihodny a ndm v Kristu milovany, az dosud bylo zboznym a chvalyhodnym zvy-
kem, Ze v slavnostnim theofanickém procesi, které se v samotny svatek Téla Kristova ubira ze svatého
metropolitniho kostela, se spole¢né objevuje nejen klérus tohoto Cyfmésti prazského, tak i klérus
specidlni. A proto velmi ctihodna paternita nebude vahat ohledné konéni budouciho slavnostniho
procesi a svatku Nejsvétéjsiho téla Kristova, rano v osm hodin, s nasmérovanim alumnd svétenych své
péi do svatého metropolitniho kostela. V Praze, v arcibiskupské kancelaii, 3. éervna 1784. NA, CG-
-DK; i. ¢. 19, sign. D 121, k. 37. Dopis Antonina Petra Piichovského rektorovi A. Zippemu.

3 Svatd synoda mimo to prohlasuje, Ze v BoZi cirkvi se ujal svaty a velmi zbozny zvyk, ze se kazdoro-
¢né zvlastnim a slavnostnim dnem uctiva a distojné slavi tato pieslavna a velebena svétost a Ze se
v privodech a s poctami nosi po ulicich a vefejnych mistech. Je totiz zcela spravedlivé, aby byly sta-
noveny urcité posvatné dny, béhem nichz by v§ichni kiestané zvlastnim a mimofddnym zpiisobem
vyjadtili svou vdéénou vzpominku na spole¢ného Pana a Vykupitele za tak nevyslovné a vskutku
bozské dobrodini, jimz se zptitomriuje jeho vitézstvi a triumf nad smrti... 13. zasedani Tridentského
koncilu z n. fijna 1551, Dekret o svétosti nejsvétéjsi eucharistie, hl. 5. Dokumenty Tridentského
koncilu. Praha : Krystal, 2015, 335 s.

3+ Dekret upravujici procesi a bohosluzbu z 21. 4. 1783. V roce 1785 nasledovaly dalsi tii dekrety.

35 Cisaf Ferdinand II. v rdmci rekatoliza¢nich snah pfedepsal povinnou ti¢ast na teofanickém procesi
na slavnost BozZiho téla.
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Prazsky arcibiskup byl horlivym ctitelem eucharistie3* a jisté povazoval pravod
s eucharistii za moznost vefejného svédectvi katolické viry. P¥ichovsky chtél k této
reprezentativni uddlosti pozvat i budouci knéze prazské arcidiecéze. K tomu ovSem
rektor generalniho seminate naklonén nebyl. Arcibiskup napsal obratem stiznost
na rektora Zippeho zemskému guberniu ve véci neuvolnéni alumnt do slavnostni-
ho prtvodu, ktery metropolita v Praze pfipravoval. Je pravdépodobné, ze v minulém
roce ¢i letech se alumni priivodu zucasttiovali, protoze Zadost arcibiskupa Antonina
Petra je pomérné stru¢nd. Bez zajimavosti jisté neni, Ze arcibiskup napsal Zippemu
zadost latinsky, kdeZto rektor generalniho seminafe psal vzdy némecky.

Jiz 5. Cervna je odeslan z arcibiskupské kancelate dopis, ve kterém arcibiskup
Prichovsky mj. piSe, ze nase svatd cirkev trvd na uctivani Boha.” Arcibiskup v roz-
sahlém textu uvedl, Ze k uvolnéni alumnii do privodu Boziho téla vyjadiila podpo-
ru i Slechta a univerzita. Metropolita vznesl zemskému guberniu smély dotaz, jak je
vedena v generalnim semindii vychova mladeze k pozndni poslusnosti.®

Gubernium postupovalo podle svych obvyklych postupt a zaslalo obratem
arcibiskupovu stiznost Augustinu Zippemu s zadosti, aby se k ni vyjadril. Rektor
generdlniho semindfe Guberniu mj. odpovédél, Ze nechtél vyhovét ndboru ze strany
arcibiskupa ohledné ucasti v procesi. Déle se v odpovédi Guberniu podivil, Ze pra-
vé nyni si arcibiskup alumny vyzadal. Skutec¢nost, Ze alumni minuly rok studovali
jesté v arcibiskupském seminéfi, rektor Zippe opomnél. Ve své odpovédi zemské-
mu guberniu rektor generdlniho seminate dodava, Ze uvolnéni alumnti do prtvodu
Boziho téla by mohlo v pistich letech vyvolat problém, jak alumny v seminafi pied
touto slavnosti udrzet. Rektor Zippe svoji obhajobu uzavira prosbou k vysoce uroze-
nym pandm v guberniu, aby problém s uvolnénim alumnd posuzovali jako krddez.»

Rektor generdlniho seminafe uzil pojmu novd doba, ktery v sobé nese konotace
novych pokrokovych a reformnich ideji nejen v fimskokatolické cirkvi.« Podezie-
1é a nemoderni bylo v$e spojené s mnisstvim, papeZstvim a s predstavami barokni
zboznosti. Priivod s tictou k Nejsvétéjsi svatosti oltaini pattil podle osvicence Zippe-
ho do doby staré.

Po této roztrzce arcibiskupa Prichovského s rektorem generalniho seminate
nereagoval Zippe na dopisy z arcibiskupstvi a vracel je zpét neoteviené.+

Spor rektora semindie a prazského arcibiskupa demonstroval napéti, které mezi
prelty nartstalo. Nedoslo ke konsensu, ktery by byl v tomto piipadé mozny. Nedo-
statek dobré viile Ize vystopovat predevsim v piistupu rektora Zippeho. Nasledna
stiZznost Antonina Petra Pfichovského zemskému guberniu k uklidnéni situace také
nepfispéla.

36 Roku 1773 zaloZil Bratrstvo ustavi¢ného klanéni Nejsvétéjsi svatosti oltafni.

37 NA, CG-DK, i.¢. 19, sign. D 12,1, k. 36. Dopis Antonina Petra P¥ichovského Guberniu.

38 Tamtéz.

3 NA, CG-DK, i.¢.19, sign. D 12,1, k. 36. Dopis Augustina Zippeho Guberniu.

4 Tamtéz.

a1 NA, CG-DK, i.¢. 19, sign. D 12,1, k. 36. Neotevieny dopis od Antonina Petra P¥ichovského rektorovi
Augustinu Zippemu.
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Spor prazského arcibiskupa Piichovského a osvicence Zippeho ohledné uvolné-
ni alumnt do teofanického procesi byla spise otazkou poslusnosti budouciho klé-
ru cirkvi respektive statu. Na arcibiskupovu stranu se piekvapivé pfiklonila $lech-
ta a univerzita, i jim statni monopol vyrazné zasahoval do tradi¢nich pravomoci.
Biskup kralovéhradecky a litoméficky stdli v opozici viici arcibiskupovi a obhajovali
existenci generalniho seminafe jesté po nastupu Leopolda II. Novy cisaf po poradé
s Dvorskou duchovni komisi, jejimiz ¢leny byli pfevazné osvicenci, roku 1790 tzv.
Seminarium generale zrusil.

Nékolik slov zavérem

Zavérem lze konstatovat, Zze zadna z Josefovych reforem se tak neminula ucin-
kem jako projekt generalnich seminaiti. Sdm Josef II. v priibéhu let tento svtij idedl
edukovat knéze jako loajalniho statniho tfednika nékolikrat korigoval.

Reforma teologického studia a ziizeni generalnich seminai vSak nijak nevybo-
covala z celkové spolecenské transformace, kterou osvicensti panovnici v habsbur-
ském soustati zahdjili. Bylo vyrazné naruseno spojeni triinu a oltaie ve prospéch sub-
ordinace cirkve statu.

Lidé Zijici v monarchii byli primdrné povazovani za obyvatele statu se svymi
pravy a povinnostmi a vse, tykajici se nabozenstvi, se za¢inalo piesouvat do privatni
sféry. Za nemoderni se povazovalo cokoliv, co souviselo s papeZzstvim, mnisstvim ¢i
s prvky barokni zboznosti. Nové osvicenska doba se vyznacovala racionalitou a utili-
tarismem ve prospéch veobecného blaha.

Edukace knéZi fizena statem byla fenoménem, proti kterému prazsky arcibis-
kup Prichovsky protestoval. Rimsko-katolicka cirkev reformu potiebovala, zistava
vSak otdzkou, do jaké miry se na ni ma podilet statni instituce. Je s podivem, jak
vystizny byl vyrok dvorniho rady Sonnenfelsta, ze skolstvi jest a ziistane politikum.+
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Sonda do Zivota a dila Karla Frantiska Prtchy,
jmenovaného ¢eskobudéjovického biskupa ve svétle
odborné literatury a archivnich prament

MARTIN WEIS
JihoCeskd univerzita v Ceskych Bud&jovicich
Teologickd fakulta

Abstract: A probe into the life and work of Karel Frantisek Priicha, an appointed bishop of Ceské
Budgjovice, in the light of specialised literature and archival sources. By researching literature and
archival sources, this study intends to show the figure and work of Karel Frantisek Priicha, an almost
forgotten Prague consecrator and a designated bishop of Ceské Budéjovice. We are doing so because
next year we shall commemorate the 200th anniversary of his birth. This study shall not only provide
the basic facts of his life journey but shall also look at his theological work and provide information
about the tragic end of his life. To correctly understand this matter, it is necessary to also characterise
the era and the major events connected with bishop Priichd’s life and work. Since bishop Priicha's life was
purposefully hushed up in the past, the study is based not only on literature but also on archival sources.
Key words: Roman Catholic Church. 19th century. First Vatican Council. Austro-Catholicism bishops
of Ceské Budéjovice.

Uvodem

Studie je publikovana v ramci projektu, ktery si klade za cil ptiblizit postavu
a dilo ¢eskobudéjovického biskupa Jana valeriana Jirsika. Tato studie svym obsahem
bude piispévkem k zmapovani udalosti, které se odehravaly po jeho smrti.!

Ceskobudéjovicka diecéze ve svych nepiili§ dlouhych déjinach> méla celkem
dvanact diecéznich biskupd, dva svétici (pomocné) biskupy z nichz jeden mél pra-
va biskupa koadjutora. Také ale méla dva téméf nezndmé biskupy, ktefi byli sice

1 Studie vznikla s laskavou podporou Grantové agentury Ceské republiky jako dil¢i vystup projektu
¢islo 15-09797S ,Jan Valerian Jirsik: Zivot a teologické dilo”.

> Déjiny deskobudéjovické diecéze jsou pomérné kratké, nebot biskupstvi se sidlem v Ceskych
Budéjovicich vzniklo vlastné jako plod reforem cirkevni spravy v zemich rakouské monarchie
za vlady cisafe Josefa II. v druhé poloviné 18. stoleti. Josef II. dvornim dekretem z 5. prosince 1783
rozhodl o zfizeni biskupstvi ¢eskobudéjovického a zaroveii prvnim biskupem jmenoval olomouc-
kého kanovnika Jana Prokopa hrabéte Schaaffgotscheho, ktery byl cisatem vybidnut, aby si vyzadal
od papezského stolce potvrzeni a souhlas k biskupskému svéceni. Papez Pius VI. bulou ,Cunctis
ubique” z 20. z4i1 1785 zaloZil ¢eskobudéjovické biskupstvi a potvrdil J. P. Schaaffgotscheho bisku-
pem. K vzniku ¢eskobudéjovické diecéze srov. podrobnéji monografii SVOBODA, Rudolf. Pocdtky
Ceskobudéjovické diecéze. Praha: Vysehrad, 2014 a SVOBODA, Rudolf. Johann Prokop Schaffgotsch:
das Leben eines b6hmischen Prdlaten in der Zeit des Josephinismus. Frankfurt am Main: Peter Lang,
2015.
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na biskupsky stolec do Ceskych Budéjovic jmenovéni, ale neujali se svého tradu.
Jednim z nich byl prazsky svétici biskup Dr. Antonin Eltschkner, ktery byl v dobé
Druhé svétové valky jmenovan Svatym stolcem na uprdzdnéné misto ¢eskobudéjo-
vického biskupa, avsak diive nez bylo toto jmenovani oficidlné zvefejnéno, némecka
vlada projevila se jmenovanim svij nesouhlas. Po dlouhém jednani bylo nakonec
zvefejnéni jmenovani ,odlozeno* a biskup Eltschkner do Ceskych Budéjovic jiz nik-
dy nenastoupil 3

Druhym biskupem, ktery byl jmenovan na biskupsky stolec do Ceskych Budé-
jovic, byl téz prazsky svétici biskup, a to Dr. Frantisek Karel Priicha, kterému je véno-
vana tato studie, nebot si budeme pfistiho roku pfipominat jeho dvousetleté vyroci
narozeni. Tato studie hodla nejenom pfiblizit zakladni fakta z jeho Zivotni pouti,
nybrz pohlédne i na jeho teologické dilo. Pro spravné uchopeni celé problematiky
bude nejdtive ve studii nutno pfiblizit i charakteristiku doby a vyzna¢nych udélosti
spojenych s Zivotem a ptisobenim biskupa Priichy. JelikoZ o vlastni postavé biskupa
Prichy bylo v minulosti zachovavano v disledku jeho tragické smrti témét progra-
mové mlceni, studie tak bude ¢init nejenom na zakladé odborné literatury, nybrz
i na zdkladé archivnich pramenti.+

Zakladni charakteristika doby

Jak jiz bylo vyse konstatovano, nejdfive v této studii pro spravné porozumeéni
vSech souvislosti, musime pfiblizit zakladni charakteristiku doby a alespori v zak-
ladnich rysech postavu panovnika Frantigka Josefa I., jehoz sté vyroc¢i umrti jsme si
piipomenuli lonského roku 21. listopadu. Tento nas predposledni monarcha vladl
68 let a délkou své vlady muze byt srovnavan jen s véhlasnou panovnici - anglickou
krdlovnou Viktorii. Jaky se vlastné uchoval jeho obraz v nasi ndrodni paméti, kdyz

3 Ktéto problematice podrobnéji studie WEIS Martin, Osudy katolické cirkve na jihu Cech v obdobi
Protektoratu Cechy a Morava, in Studia theologica, 1 ro¢nik 1999, Olomouc, s. 63 - 70 a WEIS Mar-
tin, Tézka jednani. Sonda do diplomacie Svatého stolce, Verba theologica 9/ ro¢nik IV (2005), ¢islo
2, Kosice, s. 78 - 82.

4 K postavé biskupa Karla Franti$ka Priichy nalezneme pouze jeden populariza¢né ladény krat-
ky ¢lanek v rozsahu necelych tiech stran Sassman, Alois, Ceskobudéjovicky ,mezibiskup” ThDr
Karel FrantiSek Priicha, in: Staré Budé&jovice, sbornik praci k d&jinam kralovského mésta Ceskych
Budgjovic, Ceské Bud&jovice 2005, s. 195 - 198. Déle se jedna o krati¢ké medailony v encyklopediich
Buben Milan M., Encyklopedie ceskych a moravskych sidelnich biskupti, Libri: Praha 2000 a Buben
Milan M. - Pokorny, Pavel, R., Encyklopedie ceskych a moravskych pomocnych (svéticich) biskupti
se supplementem sidelnich biskupti, Libri: Praha 2014. Nékolik stran vénoval problematice bisku-
pa Prichy, hlavné se zaméfenim na jeho zdravotni stav, ktery vedl k sebevrazdé, némecky historik
HUBER Kurt Augustin v pojednani Bischofsernennungen fiir Budweis 1851 - 1885, in: Huber, Kurt
Augustin (ed.): Archiv fiir Kirchengeschichte von Bohmen-Mahren-Schlesien VII. Festschrift zur
zweiten Sakularfeier des Bistums Budweis 1785-1985. Konigstein im Taunus 1985, s. 89 - 110. Velmi
stru¢né zminky o biskupu Prtchovi v podobé odstavce obsahuji i monografie KADLEC Jaroslav,
Jan Valeridn Jirsik, Ceské Budgjovice: Setkani, 1993, POLC Jaroslav V., Strucny prehled déjin ¢eskych
a moravskych diecézi po tficetileté vdlce; KTF UK: Praha 1995 a heslo biskupstvi od autort Miro-
slava Novotného a Jaroslava Kadlece in: Encyklopedie Ceskych Budé&jovic dostupné na webovych
strankach: http://encyklopedie.c-budejovice.cz/clanek/biskupstvi, citovano 1. 6. 2017. V souvislo-
sti s knéZskou hrobkou v Praze na Ol$anskych hibitovech letmo zminil i postavu biskupa Karla
Franti$ka Priichy prazsky duchovni P. Milo$ Szabo ve svém ¢lanku uvefejnéném na strankdch ¢aso-
pisu Zpravodaj prazské arcidiecéze v isle 9, ro¢nik 22 z listopadu 2014, s. 9.
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uz vechny jeho sochy a obrazy byly v minulych dobach z naseho vetejného prosto-
ru velmi piepeclivé odstranény? A jak byla nase narodni pamét v této problematice
formovana? V podvédomi nékterych nasich predkd - dédd a pradédd, byl Frantisek
Josef . zapsan spiSe negativné. Nelze se tomu divit, protoze tito nasi predkové byli
vystaveni hrtizam tzv. velké valky, za kterou nesl Frantisek Josef 1. sviij dil odpovéd-
nosti. Obdobi vzniku republiky bylo pak proZito ve znameni neustdle opakovaného
azdtrraziiovaného tvrzeni o tiistaleté porobé naroda“ a ni¢eni symbolt nendvidéné
monarchie. Nacisticky rezim Habsburky nenavidél a prondsledoval mimo jiné pro
jejich udajnou ,pro slovanskou“ politiku. A komunisticky rezim nezaujal k habsbur-
skému, respektive habsbursko-lotrinskému, rodu o nic méné negativni stanovisko,
jen jeho predstavitele spiSe uvadél jako tvrdé germanizatory a ,zdegenerované hlu-
paky* Léta po roce 1989 pak sebou pfinesla do ur¢ité miry zdjem odborné i laické
vefejnosti o postavy poslednich piislusnikii rodu Habsburkd a snad trochu nostal-
gicky a nékdy i nekriticky obdiv starého mocnafstvi. Jaky ale ve skute¢nosti Franti-
Sek Josef byl a jakd byla mira jeho odpovédnosti za udalosti jeho doby? Historici ¢te-
nati nékdy predstavuji Frantigka Josefa I. jen jako tfednika, ktery byl zabran pouze
do vytizovani ufednich spist a udélovani velkého poctu audienci a to jiz od ¢asnych
jitinich hodin. Proto snad udajné nebyl schopen ani lidskych pohnutek, jako soucitu
¢i radosti. Jako ptiklad uvadi, Ze po tragické smrti jeho syna Rudolfa, druhy den , el
do prace, jako by se nic nestalo®. Nutno ale zdtiraznit, Ze u Frantiska Josefa I. jedna-
lo 0 védomé potlaceni osobnosti vzhledem k funki cisafe. Pro néj, jako pro hlubo-
ce véticiho ¢lovéka, byla funkce cisafe nesena piedevsim odpovédnosti vii¢i Bohu
Stvoriteli a ze proto mtiZze byt vykonavana jen v jediném smyslu, a sice v tom, jenz
odpovida ptikazim kiestanské moréalky a svédomi. Proto také béhem celého panov-
nického zivota dodrzoval piimo tzkostlivé a témér az s pedantskou diislednosti
osmdesatihodinovy pracovni tyden a nikdy nedaval osobnim zaleZitostem piednost
pied povinnostmi. Na okraj musime poznamenat, Ze noc po smrti korunniho prince
Rudolfa stravil panovnik ¢as az do rana v kapli na modlitbach, a ze do rdna mu vlasy
zbélely a od té doby se tak de facto stal onim zndmym ,stafickym mocnafem®. Fran-
tiSek Josef 1., zemiel 21. listopadu 1916 na zapal plic. Jesté v den smrti, kdyz uléhal
na ltzko, v témér ¢tyficetistupniové horecce, zadal komornika, aby jej vzbudil druhé-
ho dne, jako obvykle o pill ¢tvrté. Zemiel ale pét minut po devaté hodiné. Dne 30.
listopadu 1916 po bohosluzbach v katedralnim chramu sv. Stépana, byly jeho ostatky
ulozeny v kapucinské hrobce, tradi¢nim pohtebisti Habsburkd.

Nyni ve stru¢ném piehledu pfipomenme ty nejvyznac¢néjsi udalosti, které ovliv-
nily vztah statu a cirkve v zemich habsbursko - lotrinské monarchie a tudiz i zivotni
drdhu Karla Frantigka Prichy, zejména jako dékana prazské metropolitni kapituly,
prazského svéticiho biskupa a kandidata na nékolik diecéznich stolcti v Cechach.
Nejdtive uvedeme ve stru¢ném piehledu politické déni tidobi, které s trochou nad-

5 Kpostavé a vladé cisafe a krdle Franri$ka Josefa I. srov. monografie BLED, Jean-Paul. Franz Joseph:
der letzte Monarch der alten Schule, Wien: Bohlau, 1988; HERRE, Franz. Cisar Frantisek Josef I.:
jeho Zivot - jeho doba. 1. vyd. Pielozil Ingeborg Churatiova. Praha: Ikar, 1998; VAN DER KISTE,
John. Cisar FrantiSek Josef: Zivot, pdd a zdnik habsburské fise. Vyd. 1. Praha: Prah, 2008.
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sazky lze nazvat jako obdobi vzestupu a pddu Bachova absolutismu.® Rezim Bacho-
va absolutismu byl oficidlné ustanoven tzv. silvestrovskymi dekrety z prosince 185,
které zrusily dosavadni tstavu a zavedly zasady organického fizeni, coZ vlastné byl
navrat k panovnickému absolutismu. Svobody dosazené v roce 1848 byly omezeny
a to vcetné svobod mistni samospravy. V tomto obdobi byl uzavien konkordat mezi
Svatym stolcem a monarchii, ktery osvobodil cirkev z podru¢i statni moci praktiko-
vané doposud dle zasad tzv. josefinismu’ a zbavil ji do urcité miry statniho dozoru.
V dasledku prohrané valky s Italii v roce 1859 byl propustén ze svého afadu Alexan-
der Bach a dne 2o0. fijna 1860 byl rozsifenou fi$skou radou vydan Rijnovy diplom
a v tnoru 1861 byla vyhlasena tzv. inorova ustava, ktera omezovala moc panovnika
a podle niz zdkonodarna moc patfila ¥i$ské radé. Pad Bachova absolutismu zname-
nal ve svém disledku i vyrazné posileni ¢eského kulturniho Zivota a rozvoj ceskeé-
ho politického Zivota. V $edesétych létech 19. stoleti se politicka scéna v Cechach
a na Moravé diferencovala na liberdlné konzervativni starocechy a radikalné demo-
kratické mladocechy. Mezi témito obéma politickymi proudy byla vedena naruziva
polemika, kterd vyustila v ideu federalizované monarchie, tak jak to vyjadiil Palacky
ve svém dile Idea stdtu rakouského.®

Po porazce habsbursko - lotrinské monarchie ve valce s Pruskem ztratilo
cisafstvi mocensky vliv v némeckych a severoitalskych drzavach. Zaroven se stalo
otazkou dne, jak liberalizovat centralizované uspotadani statu. Po delsich jedndnich
byly piijaty madarské pozadavky a roku 1867 doslo k tzv. rakousko - uherskému
vyrovnani, coz znamenalo rozdéleni zemi monarchie na dva celky - Predlitavsko tj.
zemé na fi$ské radé zastoupené a Zalitavsko. Tyto dva celky ziskaly Sirokou autono-
mii a obé ¢asti monarchie pak spojovala vlastné pouze postava panovnika, spole¢na
ména, spole¢né ministerstvo valky, financi a zahrani¢nich véci.

Roku 1867 byl potvrzen charakter monarchie jako parlamentniho statu a po svo-
lani #$ské rady vesla v platnost prosincova tistava, kterd vytvorila z Rakouska - Uher-
ska moderni stat konstitu¢ni monarchie s parlamentni demokracii.?

6 Alexander Bach byl pouze jednim z tviircti politického systému, ktery nesl jeho jméno. Ale je tre-
ba poznamenat, Ze vedle néj se na jeho vzniku podilel kniZe F. Schwarzenberg, K. F. Kiibeck, J. F.
Kempen a v neposledni fadé i samotny cisat' FrantiSek Josef 1., ktery osobné ptedsedal minister-
ské radé. Srov. Victor CONZEMIUS, Osterreich (1830-1860), in kol.aut. Die Geschichte des Chri-
stentums: Religion, Politik, Kultur, Band XI.: Liberalismus, Industrialisierung, Expansions Europas
(1830-1914), Freiburg im Breisgau 1997, s. 327 - 335.

7 K problematice katolické cirkve a josefinismu - viz jednotlivé p¥ispévky ve sborniku Rudolf SVO-
BODA, Martin WEIS, Peter ZUBKO eds. Osvicenstvi a katolickd cirkev, Ceské Budé&jovice 2005.

8 Toto dilo bylo vydano v roce 1865 a héjilo teorii federalizované monarchie, kterd se bude skladat
z autonomnich celke1. Srov. Victor CONZEMIUS, Osterreich (1830-1860), in kol.aut. Die Geschich-
te des Christentums: Religion, Politik, Kultur, Band XI.: Liberalismus, Industrialisierung, Expan-
sions Europas (1830-1914), Freiburg im Breisgau 1997, s. 327 - 335 a Jerzy KLOCZOWSK], Tschechen
und Slowenen in Cisleithanien in kol.aut. Die Geschichte des Christentums: Religion, Politik, Kultur,
Band XI. : Liberalismus, Industrialisierung, Expansions Europas (1830-1914), Freiburg im Breisgau
1997 5. 707 = 709.

9 Srov. Victor CONZEMIUS, Osterreich (1860-1914), in kol.aut. Die Geschichte des Christentums:
Religion, Politik, Kultur, Band XI.: Liberalismus, Industrialisierung, Expansions Europas (1830-1914),
Freiburg im Breisgau 1997, s. 682 - 686. K problematice politického katolicismu srov. monografii
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Po cirkevni strance vztah habsbursko - lotrinské monarchie a katolické cirkve
nejvice ovlivnil Prvni vatikdnsky koncil s dogmatem o neomylnosti papeze.® Pod
neslychanou zdminkou, Ze doslo ke zméné jedné ze smluvnich stran, byl vypoveé-
zen konkordat z roku 1855 a katolicka cirkev se tzv. kvétnovymi zakony z roku 1874
dostala pod prisny statni dozor. K nejvétsimu poruseni konkordatu ale doslo, kdyz
vlada ministra Beusta jiz roku 1868 prosadila skolsky zakon s odvolanim na prosin-
covou ustavu r. 1867, ktery vyrazné omezil v tehdejsim Rakousko-Uhersku vliv cirkve
ve Skolach a stanovil povinnou vyuku ndboZenstvi na pouhé dvé hodiny tydné. Je
nutno zminit, Ze se ale ozvaly z fad vysokého kléru i hlasy nesouhlasu. Tak naptiklad
linecky biskup Josef Rudigier byl kviili protestnimu pastytskému listu zatcen, avsak
na piimy zadkrok cisate Frantiska Josefa I. bylo upusténo od jeho dalsiho stihani.”
[ tehdejsi ceskobudéjovicky biskup Jan Valerian Jirsik mél kviili svému nesouhlasné-
mu a znac¢né kritickému postoji zna¢né problémy se statni moci.

Pripomerime si téz ve zkratce Zivot a pisobeni dvou velkych papezii ve sledova-
ném obdobi.” Je to papez Pius IX.3, ktery byva oznacovan za velmi vtipného, s hlu-
bokou fantazii a ndbozenskym citénim. Prva rozhodnuti papeze Pia IX. svédcila
o0 jeho domnélém piiklonu k liberalismu. Vzdyt po svém nastupu na papezsky stolec
udélal mnohé obdivuhodné kroky ve spravé cirkevniho statu jako napiiklad vyhlasil
amnestii ¢i zmirnil zdkon o cenzute. Tim se stal velmi populdrnim v o¢ich mnoha
[talt. Ale kdyzZ v konfliktu s Rakouskem se nepostavil za osvobozujici boj Itélie, stal
se téméf vzapéti nejopovrhovanéjsi osobou tehdejsi doby. Po dobyti Rima 20. zafi
1870 exkomunikoval vechny ti¢astniky dobyti Rima a poté, co v éervnu 1871 byl Rim
prohldsen za hlavni mésto Italie se prohlasil za vatikanského zajatce. Ale jiz v unoru
1868 zakadzal italskym katolikéim tcast na politickém Zivoté zemé. Po cirkevni stran-
ce je nutno pfipomenout z obdobi jeho pontifikdtu vyhlaseni dogmatu o neposkvr-
néném poceti Panny Marie a konani Prvniho vatikdnského koncilu, ktery ve svém
dtisledku upevnil duchovni moc papezstvi. Dogma o neomylnosti papeze vice nez
vice posililo prestiz papezského tfadu a stalo se ve svém dtisledku jedine¢nou nhra-
dou za ztracené svétské panstvi papezi.'

Nastupce papeze Pia IX. na papezském stolci se stal Lev XIIL.5 Jeho pontifikat
se vyznacuje snahou o pfiblizeni aktudlnim potfebdm tehdejsiho svéta. Béhem své-

24

ho pontifikatu vydal Sestactyficet encyklik, které se tykaly nejraznéjsich problémd.

FIALA, Petr. Cesky politicky katolicismus 1848-2005. 1. vyd. Brno: Centrum pro studium demokra-
cie a kultury, 2008.

1 Srov. SVOBODA, Rudolf. Velky koncil na malém mésté: prvni vatikdnsky koncil, Jan Valeridn Jirsik
a Ceské Budéjovice v letech 1869-1870. V Praze: Vysehrad, 2016.

u  Srov. Karl Biihlmeyer, Die Kirchengeschichte III, Paderborn 1959, s. 414.

12 Nejnovéji srov. zajimavou monografii: gEBEK,v]aroslaVv. Papezové moderntho véku: Vatikdn od Pia
IX. po Frantiska a jeho vztah k ceskym zemim. Ritka: Cas, 2014

3 Pjus IX. - vlastnim jménem Giovanni Maria Mastai - Feretti se narodil 13. kvétna 1792 v Senigalii.
papeZem byl zvolen 16. ¢ervna 1846 a zemiel po jednom z nejdelsich pontifikdtd v déjinach pape-
Zstvi 7. unora 1878. Srov. Josef GELMI, PapeZové, Praha 1994, s. 239 - 247.

4 Josef GELMI, PapeZové, Praha 1994, s. 239 - 247.

5 Lev XIII. - vlastnim jménem Vincenzo Gioacchino Pecci se narodil 2. biezna 1810 v Carpinetu
u Anagni. Zvolen byl 20. inora 1878 a zemiel 20. ¢ervence 1903. Srov. Josef GELMI, PapeZové, Praha
1994, S. 247 — 251.
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Za nejdilezitéjsi z nich 1ze bezesporu oznacit encykliku Rerum novarum z 15. kvétna
1891. V této encyklice se zaobiral délnickou otdzkou a zdiraznoval povinnost statt
pii feseni socidlnich problémtl. Za to si vyslouzil prezdivku ,délnicky papez“*

Prvni etapa Zivotni drahy Karla Frantiska Prachy

A nyni jiz prejdéme k vlastni postavé Karla Frantiska Prtichy. Karel Frantisek
Priicha se narodil v dobfe situované tifednické rodiné 6. zaii roku 1818 v Novych Hra-
dech” a to pfesto, Ze jeho rodina méla své koteny v Praze. Otec Karla Frantigka byl
totiz v té dobé v Novych Hradech vy$sim ufednikem panstvi hrabéte Buquoye.”® Zahy
po narozeni se Karel Frantisek Priicha spolu s rodici dostal zpét do Prahy, coz se uka-
zalo pro jeho dalsi Zivotni drahu jako velmi pfiznivé. V Praze zacal konat své prvni
kroky v oblasti vzdélani, nedfive studoval na skole na Malé Strané. Gymnazialni stu-
dia absolvoval postupné na nékolika mistech a zakoncil je v Praze na Novém Mésté.
Jiz béhem gymnazilnich studii, nejspise pod vlivem své zbozné matky, se rozhodl
pro knézsky stav, a proto roku 1833 vstoupil do arcibiskupského semindte v Praze.
Historik Buben udava, ze tato studia na urcity ¢as opustil, aby se vénoval studiu prav,
le¢ smrt jeho matky jej méla donutit roku 1838 k navratu do arcibiskupského semi-
nafe v Praze, kde 26. ¢ervence 1841 pfijal jahenské svéceni a 5. zafi 1841 knézské své-
ceni. Poté byl v letech 1841 - 1843 ustanoven kaplanem v Praze.

Karel Frantisek Prtcha byl ale jiz béhem svych zédkladnich studii shledan jako
velice nadany student a proto mu bylo ur¢eno, aby pokracoval ve studiich na univer-
zité v Praze, kde roku 1847 byl promovan na doktora teologie. Jiz béhem teologic-
kych studii byl ustanoven v letech 1843 - 1846 adjunktem prazské teologické fakulty.
Po obdrZeni doktoratu teologie byl jmenovan spiritudlem v arcibiskupském knéz-
ském seminéii, v kterézto funkci setrval az do roku 1852, poté byl ustanoven rekto-
rem seminafe.

Pravé tehdy vznikla vétsina literarnich teologickych dél Karla Frantiska Priichy.
Jiz roku 1848 publikoval v tehdy popularnim ¢eském teologickém ¢asopise Caso-
pis pro katolické duchovenstvo ditkladné pojednani, které se vénovalo problematice
modliteb breviate.” O rok pozdéji vtomtéz ¢asopise se zaobiral tématikou cirkevnich
misii mezi véficim lidem na ¢eském venkové> a téz vénoval své pojednani i konani
spole¢nych knézskych duchovnich cviceni. Této tématice se vénoval i v nékolika dal-

16 Srov. Jacques GADILLE, Leo XIII, in kol.aut. Die Geschichte des Christentums:Religion, Politik, Kul-
tur, Band XL.: Liberalismus, Industrialisierung, Expansions Europas (1830-1914), Freiburg im Breis-
gau 1997, s. 459 - 468 a Josef GELMI, PapeZové, Praha 1994, s. 247 - 251.
na https://digi.ceskearchivy.cz/DA?menu=3&id=599, citovano 15. 6. 2017

18 Jednalo se o hrabéte Jifho Frantiska Augusta Buquoye (1781 Brusel - 1851), ktery je uvadén jako
vynikajici ¢esky zemsky vlastenec, védec, narodohospodéf, podnikatel a vynélezce. Zalozil prvni
piirodni rezervace v Cechach - Zofinsky prales a prales Hojna Voda. Zmodernizoval vyrobu kii-
$talového skla a dokonce vynalezl ¢esky unikat - ¢erné hyalitové sklo. Podrobnéji k déjinam rodu
srov. monografii KOBLASA Pavel, Buquoyové. Struéné déjiny rodu Veduta: Ceské Bud&jovice 2002.

19 Préicha, Karel, Franti$ek, Ndstin historické obrany hodinek cirkevnich, Casopis pro katolické ducho-
venstvo, 1848, ¢islo 3, s. 36 - 62.

20 Pricha, Karel, Frantigek, Potésitelné zprawy o knéZskych Exerciciich a cirkewnich Misiichw Cechdch,
Casopis pro katolické duchovenstvo, 1849, ¢islo 4, s. 166 - 170.
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sich ¢lancich v roce 1850 a 1851*. Kromé misijni ¢innosti se zaobiral i otazkou obno-
veni starobylého cirkevniho obyceje — potddani diecéznich synod, ¢emuz vénoval
¢lanek v Casopise pro katolické duchovenstvo roku 1849. Ve velice rozsahlé studii
(vice nez 60 stran) se roku 1851 vénoval problematice zpovédi, ve které vykreslil ide-
al katolického horlivého a piitom laskavého zpovédnika.? Problematice zpovédi se
vénoval i ve svych kniznich pojedndnich, které byly vydany jak ¢esky (prvé 1852), tak
i némecky (prvé 1852) a byly velice vyhledavanymi praktickymi ptiruckami.> Jejich
oblibenost dokazuje, Ze s mirnymi obménami se tyto knihy dockaly mnoha vydani
a pochvaly i od proslulého ¢eského pastoralniho teologa druhé poloviny 19. stoleti
Antonina Skoc¢dopoleho roku 1897 - mnoho let po autorové smrti. Hloubku duchov-
niho Zivota Karla Frantigka Priichy dokumentuje jeho meditace na slova Mane, Tekel
, Fares z roku 1852, ve které uvazuje nad okamziky dnti posledniho soudu.> Karel
FrantiSek Priicha se nevénoval ve svych pojednanich jen ryze praktické ¢i spiritudlni
teologii, nybrz jako ¢esky vlastenec a pozdéjsi prazsky svétici biskup i otazce dostav-
by prazské katedraly sv. Vita, kterézto pojedndni Chrdm Svato-Vitsky a jeho dostave-
nivydal vlastnim ndkladem v Praze roku 1874.2°

Druha etapa Zivotni drahy Karla Frantiska Prachy

Po velice plodné ¢innosti v prazském arcibiskupském knézském seminafi nasle-
dovala druhd, neméné dilezita, ¢ast zivotni drahy Karla Frantiska Prachy a to pii
domské kapitule, jejimz ¢lenem se stal roku 1859 a kde roku 1873 dosdhl vysokého
postu dékana.” To jiz ale pfed necelym rokem byl jmenovan generalnim vikarem

2 Précha, Karel, Frantisek, Cirkevni Missie v osaddch katolickych (1.¢dst), Casopis pro katolické

duchovenstvo, 1850, ¢islo 3,s. 59 - 114 . B
Priicha, Karel, FrantiSek, Cirkevni Missie v osaddch katolickych (2.¢dst), Casopis pro katolické ducho-

venstvo, 1851, Cislo 1, s. 97 - 142.. 3
Priicha, Karel, Frantisek, Cirkevni Missie v osaddch katolickych (dokonceni), Casopis pro katolické
duchovenstvo, 1851, ¢islo 2, s. 14 - 46.

2 Pricha, Karel, Franti$ek, Synody a Exercicie, Casopis pro katolické duchovenstvo, 1849, ¢islo 4, s.
95 - 109.

3 Précha, Karel, Franti$ek, Obraz dobrého zpovédnika, Casopis pro katolické duchovenstvo, 1851,
¢islo3,s. 41-m

24 Pricha, Karel Frantigek, Pouceni o generdlIni zpowédi, dle zdsad a wykladii sw. Karla Boromejského,
Frantisska Salesského, Alphonsa Liguori, blahoslaweného Leonarda a Porto Mauritio, a jinych
oswicenych duchownich otcti, Praha, vlastnim ndkladem, 1852; Prticha, Karel Frantisek, Pouceni
o generdlIni zpowédi, dle zdsad a wykladti sw. Karla Boromejského, Frantisska Salesského, Alphonsa
Liguori, blahoslaweného Leonarda a Porto Mauritio, a jinych oswicenych duchownich otct, Praha,
2. doplnéné vydani, Nakladatelstvi Bedfich Styblo, 1852 ; Priicha, Karel Frantisek, Unterweisung
tiber die Generalbeichte nach den Grundsdtzen und Erkldrungen der H.H. Karl Boromdus, Franz von
Sales, Alphons Liguori, des gottsel. Leonardus a Porta Mauritio und anderer erleuchteten Seelenfiih-
rer, Prag, Fr. Rohlicek, 1852; Priicha, Karel Frantisek, Die Verséhnung mit Gott durch die Generalbe-
icht : ein Unterrichts - und Exercitienbuch, Prag, F. A. Credner, 1857.

3 Préicha, Karel, Franti$ek, Mane, Thekel, Fares, Casopis pro katolické duchovenstvo, 1852, ¢islo 2, s.
94 -103.

26 Pricha, Karel Franti$ek, Chrdm Svato-Vitsky a jeho dostavéni. Praha, ndkladem vlastnim, 1874.

27 Srov. zakladni informace v pojednani prazského svéticiho biskupa Antonina Podlahy Series pra-
epositorum decanorum et canonicum S. Metropolitanae ecclesiae Pragensis a primordiis usque ad
praesentia tempora, Praha 1912.
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prazského arcibiskupa kardindla Bediicha Schwarzenberga® a témét dva roky byl
prazskym svéticim biskupem. Prazsky arcibiskup kardinal Schwarzenberg jej na bis-
kupa vysvétil 16. 4.1871. Svéceni probéhlo v katedrdlnim chrdmu sv. Vita. Spolu své-
titeli byli ceskobudéjovicky biskup Jan Valerian Jirsik a Augustin Pawel Wahala.®
Pii svém jmenovani 6. 4. 1871 obdrzel Karel Frantisek Prticha titularni biskupstvi
v Joppe. Velice pozitivné Ize hodnotit skute¢nost, ze nové ustanoveny svétici biskup
prazsky Karel FrantiSek Pricha pamatoval na chudé ve svém rodisti v Novych Hra-
dech ¢astkou 300 zlatych.

Na post svéticiho biskupa a generdlniho vikafe byl kardindlem Schwarzenber-
gem vybran zejména pro své organizacni schopnosti, které osvédcil pfi uspofadani
prazského provincidlniho snému roku 1860 a diecézni synody roku 1863.° Jako své-
tici (pomocny) biskup prazsky se ¢tytikrat tcastnil biskupského svéceni v roli spolu

38 Fridrich Johan Joseph Celestin kardindl Schwarzenberg (1889 - 1885) byl arcibiskup v Salzburgu
a od roku 1850 v Praze. Pro své velké nadani jiz zahy studoval filozofii, jeden rok prava ve Vidni
a teologii tfi roky v Salzburgu a jeden rok ve Vidni. Jelikoz byl pfili§ mlady pro knézské svéceni,
vykonal dalsi studia na doktorat teologie. Ve véku dvaceti Sesti let byl zvolen salcburskym arcibi-
skupem 28. ¢ervna 1835. Kardinalem ho jmenoval papeZ Rehot XVI. dne 21. ledna 1842. Po smrti
prazského arcibiskupa Schrenka na pféni papeze Pia IX. kardindl Schwarzenberg odesel na post
arcibiskupa prazského. V Praze zaloZil chlapecky konvikt, v roce 1859 zahdjila z jeho popudu ¢in-
nost Jednota pro dostavéni chramu sv. Vita, roku 1861 zalozil Jednotu cyrilometodéjskou a Dédictvi
sv. Prokopa na podporu vydavani ¢eskych katolickych knih. Béhem Prvého vatikdnského koncilu
byl proti vyhlaseni dogmatu o neomylnosti papeze, protoZe to povazoval za nevhodné vzhledem
k panujicicm pomérdm ve svété. Srov. piislu§né pasaze v monografii Zdeiika Hledikova a Jaroslav V.
PolcPrazské arcibiskupstvi 13441994 : sbornik stati o jeho ptisobeni a vyznamu v eské zemi, Zvon:
Praha 1994 a Buben, Milan M., Encyklopedie ¢eskych a moravskych sidelnich biskupt, Libri: Praha
2000.

29 Jan Valerian Jirsik - viz kapitola Osudové Ceské Bud&jovice v této studii. Augustin Pavel Wahala
(1866-1877) byl dvanacty biskup litoméficky. Narodil se 23. ledna 1802 v Palatové u Nového Ji¢ina,
na knéze vysvécen 22. 9.1827. O pét let pozdéji se stal ceremonidfem olomouckych biskupi, pak
ptsobil v Mohelnici. Biskupské svéceni ptijal 8. dubna 1866 v Olomouci, intronizovan 15. dubna
1866. Zu¢astnil se zaseddni Prvniho vatikanského koncilu (1869-1870) na kterém zastéval stanovi-
sko hajici dogma o neomylnosti papeze. Zemfel 10. za¥i 1877 v Litoméficich. K jeho Zivotu a dilu
podrobnéji viz piislusné pojednani v monografii MACEK Jaroslav, Biskupstvi litoméfické, Karmeli-
tanské nakladatelstvi: Kostelni Vydti 2005 a Buben, Milan M., Encyklopedie ¢eskych a moravskych
sidelnich biskup, Libri: Praha 2000.

30 Cesky provincialni sném v roce 1860 mél celkem 53 ¢lentt. Utastnilo se ho kromé péti provinénich
biskupti devét zvolenych prokuratorti, general a velmistr Radu k¥izovnikii s ¢ervenou hvézdou, osm
opatt a maltézsky pievor, sedm provincidld a tii probosti. Dale se ticastnili t¥i kanonisté, osm teo-
logti a pét dékand. Na snému byl zfizen Gfad, jemuz piedsedali dva oficidlové pecujici o fadné
dodrZeni jednaciho tadu. Tém byli podiizeni dva promotofi, ktefi se starali o v¢asné provedeni
formy a obsahu. Zasedani snému byla celkem trojtho druhu: - partikularni kongregace, které zpra-
covavaly navrhy. Uastnici zasedani méli ptedlozeny navrh vytistény pouze na ptil stranky, aby si
mohli délat pozndmky. Ty pak sebrali promotofi a je pfedali ke zpracovani redaktortim, volenym
zv1asté ze snémovnich trednikd. Takto redigovanou ptedlohu projednavaly tzv. generalni kongre-
gace, kterych bylo pét. Pfedlohu pak schvalilo slavnostni zasedani. Ve se odehravalo tzv. ,za zavte-
nymi dvefmi’, protoze schvélena pfedloha musela byt nejprve pfezkoumdna Svatym stolcem a az
pak sméla byt vefejné vyhlasena. K tomu musel kazdy tcastnik slibit, Ze zachova mléeni o obsa-
hu a prtibéhu jednani. Usneseni bylo rozdéleno do péti ¢asti: O duchovenstvu, O vife a katolic-
kém vyucovani, O Bozi sluzbé, O svétostech, O stavbach a chramovém nacini. Po prazském provi-
nénim snému nasledovaly v ndvaznosti diecézni synody roku 1863 v Praze s kardinalem Bedfichem
Schwarzenbergem, v Ceskych Budgjovicich, v Hradci Kralové a Litoméficich. Srov. pojednéni Milo§
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svétitele. Poprvé to bylo 25. ¢ervence 1875 v Ceskych Budéjovicich pfi udélovani své-
centi Josefu Janovi Haisovi. Hlavni svétitelem byl tehdy ¢eskobudéjovicky biskup Jan
Valerian Jirsik a druhym spolu svétitelem biskup Augustin Pavel Wahala. Podruhé
byl spolu svétitelem 8. ¢ervna 1879 v Praze v katedrale sv. Vita, kdy bylo udélovano
biskupské svéceni Antoninu Ludviku Frindovi. Hlavnim svétitelem byl prazsky arci-
biskup kardinal Schwarzenberg, druhym spolu svétitelem Josef Jan Hais.>* Potieti byl
6. srpna 1882 ucasten biskupského svéceni Emanuela Jana Schobela, O.Cr. v prazské
katedrdle sv. Vita. Hlavnim svétitelem byl tehdy prazsky arcibiskup kardindl Schwar-
zenberg a druhy spolu svétitel Josef Jan Hais.» Poctvrté byl ti¢asten svéceni bisku-
pa Frantiska Saleského Bauera. Hlavnim svétitelem byl tehdy olomoucky arcibiskup
kardindl Friedrich Egon von Fiirstenberg. Druhym spolu svétitelem byl Gustav de
Belrupt-Tissac. Svéceni probéhlo 15. srpna 1882 v katedralnim chramu v Olomouci.>*

Literatura uvadi, ze patfil k ptednim radcim arcibiskupa Schwarzenberga,
nutno ale mit na paméti, Ze do okruhu nejblizsich teologickych poradct kardindla
Schwarzenberga (tzv. Schwarzenbergsgruppe) nepatfil a teologické nazory kardina-

Raban Sném ¢eské katolické cirkve. Obnova synodality dostupné na webovych strankach Oficidlni
stranky Plenérniho snému Katolické cirkve v CR http://snem.cirkev.cz , citovano 1. 6. 2017.

3 Josef Jan Hais (1829 - 1892) pochazel z ¢eskobudéjovické diecéze. Narodil se 9. inora 1829 v Budéti-
cich, po gymnazidlnich studiich se rozhodl pro knéZskou drahu. Absolvoval knézsky seminaf
v Ceskych Bud&jovicich a dne 2. listopadu 1851 byl biskupem Jirsikem vysvécen na knéze. Po krat-
kém kaplanovéni v Blovicich odjel na dalsi studia do Vidné, kde dosahl doktoratu teologie. Poté
ptisobil v ¢eskobudéjovickém seminati jako vyucujici a pozdéji rektor, té7 zastaval i funkci kano-
vnika katedralni kapituly. Dne 27. kvétna 1875 jej cisaf Franti$ek Josef I. jmenoval biskupem v Hrad-
ci Kralové. Zemiel ve véku 63 let 27. fijna 1892. Srov. piislusné heslo v encyklopedii Buben, Milan
M., Encyklopedie ¢eskych a moravskych sidelnich biskupt, Libri: Praha 2000.

2 Antonin Ludvik Frind (1823 - 1881), pochézel z Ceské Kamenice u Dé¢ina z rolnické rodiny. Po stu-
diich v litométickém gymnaziu odesel studovat filozofii do Prahy, poté absolvoval litométicky
knézsky seminat. Knézské svéceni piijal 16. Cervence 1847 a po kratkém kaplanovani ve Varnsdorfu
se vratil do Litoméfic na gymndzium jako katecheta a profesor déjepisu. V roce 1859 byl jmenovan
feditelem gymnazia v Chebu. Litoméfickym biskupem jej jmenoval cisat Franti$ek Josef I. 25. dub-
na 1879. Zemiel ve véku 58 let 28. f{jna 1881. Srov. piislusné heslo v encyklopedii Buben, Milan M.,
Encyklopedie ceskych a moravskych sidelnich biskupti, Libri: Praha 2000.

3 Emanuel Jan Schébel, O.Cr. (1824 - 1909) byl nastupcem vyse zminéného litoméfického biskupa
Antonina Ludvika Frinda. Narodil se 12. inora 1824 v Radvanicich. Nejdiive studoval gymndzium
v Broumové a poté filozofii v Praze. Rozhodl se ale pro duchovenskou drahu a vstoupil do Radu
kiizovnikt s ¢ervenou hvézdou, kde roku 1848 sloZil slavné sliby a ptijal knéZské svéceni. Roku 1852
dosahl doktorédtu teologie a 23. ledna 1879 byl zvolen velmistrem a generdlem fadu. Dne 30. dub-
na 1882 jej cisat Frantisek Josef 1. jmenoval sidelnim litométickym biskupem. Zemtel ve véku 85
let 28. listopadu 1909. Srov. pislusné heslo v encyklopedii Buben, Milan M., Encyklopedie ceskych
a moravskych sidelnich biskupti, Libri: Praha 2000.

3+ FrantiSek Salesky Bauer (1841 - 1915) pochazel z mlynaiské rodiny v Hrachovci u Valagského Mezi-
teologicka studia v Olomouci. Na knéze byl vysvécen 19. ¢ervence 1863 a odesel na kaplanské misto
do Vyskova. Dale se ale vénoval studiu teologie v Olomouci a v roce 1869 doséhl doktordtu teologie.
Po nékolika letech ptisobeni v Olomouci odchdzi do Prahy, kde se stal profesorem, dékanem teolo-
gické fakulty a feditelem knéZského semindfe. Dne 30. dubna 1882 jej cisaf Frantigek Josef I. jmeno-
val diecéznim biskupem v Brné. Roku 1904 byl jmenovan arcibiskupem Olomouckym po vynucené
rezignaci olomouckého arcibiskupa Theodora Kohna. Roku 1911 jej papez Pius X. jmenoval kardi-
ndlem. Zemfel ve véku 74 let 25. listopadu 1915. Srov. pfislusné heslo v encyklopedii Buben, Milan
M., Encyklopedie ¢eskych a moravskych sidelnich biskupt, Libri: Praha 2000.
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la Schwarzenberga na Prvnim vatikdnském koncilu tudiz nemohl vyraznéji ovlivnit.
V této souvislosti je tieba si téz uvédomit, Ze jmenovani prazskym svéticim bisku-
pem by nemohl Karel Frantisek Priicha obdrzet, kdyby se pokorné nesklonil pied
vili koncilu a nepftijal ve vSem uceni katolické cirkve. Tuto skutecnost dosvédcu-
je i cirkevni vyznamenani a to jmenovani preldtem - asistentem papezského triinu
a fimskym hrabétem.

Neékolikrate byl Karel Frantisek Pricha navrzen na post diecézniho biskupa
- v Litoméficich a Hradci Kralové. Nakonec byl jmenovan cisafem a kralem Fran-
tiSkem Josefem . za sidelniho biskupa do Ceskych Budgjovic po smrti biskupa Jana
valeridna Jirsika.

Osudové Ceské Budéjovice

Jan Valerian Jirsik spatfil svétlo svéta dne 19. ¢ervna 1798 v Kacové. Udava se,
ze jeho jméno do soucasné pouzivané podoby zkomolil knéz pii zdpisu do matri-
ky. PGvodnim jménem se jmenoval Jan Viktorin Jifik, ale omylem knéze bylo jeho
druhé kfestni jméno i pijmeni pozménéno a oboji mu pak jiz zistalo. Svatost knéz-
stvi pfijal 28. prosince 1820 a pak nasledovala kaplanska mista v Citové u Mélnika,
Roudnici, na zdmku v Eisenberku u kniZete Lobkovice. Roku 1832 se stal faratem
v Minicich a od roku 1846 byl kanovnikem metropolitni kapituly u sv. Vita v Praze.
Cisat a kral Frantisek Josef I. dne 25. btezna 1851 jmenoval Jana Valeridna Jirsika ces-
kobudéjovickym biskupem. Tento ¢tvrty biskup ceskobudéjovicky se zapsal do pod-
védomi diecézand predevsim jako muz hluboce véfici, tolerantni a zejména jako
velky vlastenec. Chceme-li néjak ve stru¢nosti vystihnout dlouhy a plodny Zivot Jana
Valeriana Jirsika, nejlépe to ucini za nas jeho biskupské heslo ,Bith - cirkev - viast*.
Pokud jej budeme dle jeho hesla charakterizovat, uvédomime si, Ze na prvém misté
stoji slovo Bith, které vyjadfuje hlubokou a uptimnou viru Jana Valeriana Jirsika. Jako
ceskobudéjovicky biskup se zaslouzil o zavedeni pravidelnych maridnskych méjo-
vych poboznosti v diecézi. TéZ nutno zminit jeho snahu o prohloubeni eucharistické
ucty, kde zavedl, aby se v ¢eskobudéjovické diecézi stiidaly vSechny farni kostely den
po dni ve vystavu Nejsvétéjsi svatosti Oltaini a celodennich adoracich. Druhé slovo
z jeho hesla - cirkev - plné vyjadtuje i jeho zanicenou lasku, poslusnost a hlubokou
oddanost k cirkvi. Nebyla to ale slepd poslusnost, nebot kdyz byl vazan hlasem své-
ho svédomi, dokazal i na Prvnim vatikdnském koncilu oteviené vystoupit proti dog-
matu o neomylnosti papeze. Osobné nebyl piesvédcen ve svém svédomi, ze v pismu
a tradici a cirkevni praxi jsou nezvratné dtikazy pro ptijeti tohoto dogmatu. Také se
velmi obéval, Ze vyhlaseni dogmatu jen prohloubi utoky bezvérci vici cirkvi. Pii-
tom ale svatého otce, tehdejsiho papeze Pia IX. miloval hlubokou synovskou laskou.
Posledni slovo - vlast - symbolizuje Jirsikovu nehynouci lasku k ¢eské zemi a ceské-
mu narodu. Tu vyjadioval nejenom svym politickym Zivotem, kdyz byl ¢lenem ces-
kého zemského snému a poslancem ve Vidni v fisské radé. Tu vyjadioval i svou péci
o Ceské exulanty v zamofii v Americe, kterym se snazil zajistit Ceské knéze a téZ svymi
horoucimi vlasteneckymi promluvami a snahou o oziveni tcty k ¢eskym svatym pat-
ronim zejména sv. Janu Nepomuckému. Z mnoha jeho zasluznych skutk je nutno
jesté pripomenout zaloZeni ¢eského gymnasia v Ceskych Budéjovicich, diecézniho

THEOLOGOS 2/2017

N
N
=



n3Msodiunmmm O - O

N
N
N

MARTIN WEIS

ustavu pro hluchonémé déti a studentského chlapeckého semindie. Ani se nedivi-
me, ze zemiel oplakdvén celou diecézi 23. inora 1883.%

K Janu Valeridnu Jirsikovi vazalo Karla Frantiska Priichu dlouholeté pratelstvi.
S nejvétsi pravdépodobnosti se seznamili roku 1846 v Praze, kde tehdy Karel Fran-
tisek Prdcha pasobil v knéZském seminafi. Jisté jeho pozornosti neunikla horouci
Ceska vlastenecka kazani nového svatovitského kanovnika Jirsika. JelikoZ Jan Valeri-
an Jirsik piisobil i na arcibiskupské konsistofi, setkavali se i pii ,ifednim cirkevnim
styku®. Jan Valerian Jirsik byl ale i horlivé ¢inny pii sbirkach na stavbu chramu Cyri-
la a Metodéje v Karliné a od roku 1848 piisobil i v redakei ,Casopisu pro katolické
duchovenstvo, kam pravidelné Karel Frantisek Priicha ptispival. KdyZz odesel Jan
Valerian Jirsik jako sidelni biskup do Ceskych Budé&jovic, ani tehdy nebylo j pratelstvi
preruseno. Vzdyt méli moznost se pravidelné setkavat kupiikladu roku 1860 na pro-
vincidlnim snému konaném v Praze, kde Jirsik byl ptitomen jako sufragan prazské-
ho arcibiskupa a Karel Priicha jako poradce prazského arcibiskupa Schwarzenberga.
Kdy? Jan Valerian Jirsik byl Gi¢asten Prvého vatikanského koncilu v Rimg, tak pravé
Karel Priicha mu byl priivodcem po Rimé, spole¢nikem a snad i ,latinskym jazyko-
vym poradcem’, ktery oficialni pfispévky Jirsika pomahal formulovat do vybrouse-
ného stylu.® Poté co Karel Franti$ek Priicha pfijal biskupské svéceni, vypomahal nej-
vice svému piiteli Jirsikovi pii naro¢nych ukonech diecézni spravy, jako bylo udileni
bifmovani¥ ¢i knézské svéceni.®

Dne 27. tnora roku 1883 byl opét v Ceskych Budgjovicich a to pfi smute¢nich
obfadech, které za zesnulého biskupa Jirsika vedl metropolita kardindl arcibiskup
prazsky Schwarzenberg. Po probéhlém administrativnim $etteni byl biskup Karel
Franti$ek Priicha 21. kvétna 1883 cisafem Frantiskem Josefem I. jmenovan na post
ceskobudéjovického biskupa. Bohuzel, tou dobou jiz trpél rozvinutou dusevni
nemoci - uvadi se, Ze prvé znamky choroby byly pozorovény jiz v roce 1862, a proto
po zhor$eni zdravotniho stavu 22. ¢ervence 1883 pozadal cisafe o zprosténi tfadu.
Jeho zadosti cisaf vyhovél 1. 8. 1883 a udélil mu vyznamenani. Jelikoz na své jme-
novani Karel Franti$ek Prdcha rezignoval dfive, nez byl papezem v ufadu biskupa

35 Srov. ptislusné heslo v encyklopedii BUBEN, Milan M., Encyklopedie ceskych a moravskych sidel-
nich biskupti, Libri: Praha 2000 a studie Rudolf SVOBODA et al., The Life And Theological Work of
Jan Valeridn Jirstk - Actual State of Research Issue, Notitiae historiae ecclesiasticae 1/2013, 5. 15 - 19,
Rudolf SVOBODA, Reaktion der Nichtkatholiken aus das erste Vatikanische Konzil in Budweis 1869-
1870. Theologos. Theological Revue, ro¢. 15, ¢. 1/2013, s. 63 - 74, Rudolf Svoboda, Prvni vatikdnsky
koncil a jeho autorita v jihoceské metropoli, in: Verba theologica 11, ro¢. 5, ¢. 2/2006, Kosice 2006.

36 Dochovalo se pisemné svédectvi, ve kterém doslova Jirsik pi$e Priichovi: Nejsem latinik, tim racte
Vy byti, proto prosim snazné, racte téch nékolik slov preloiti..” Uryvek z korespondence mezi
Priichou a Jirsikem uvefejnény ve ¢lanku K Zivotopisu Jana Valeridna Jirsika Antoninem Podlahou
v Casopisu katolického duchovenstva ro¢nik 191, &islo 5, s. 453.

7V nekrologu uvefejnéném v Casopise katolického duchovenstva ¢. 111 z roku 1883 se doslova pise:
»Dokud zdravi slouZilo, bedlivé a rdd kondval generdini visitaci celé diecése své; teprv za poslednich
let pro neduh dny jej sklicujici castéji obracel se s prosbou k vérnému priteli svému, biskupu Dr. kar-
[u Priichovi, kteryz nékolikrdte v tifadé apostolském $lechetného kmeta zastupoival, visitaci konaje,
svaté bifmovdni a svéceni knézstva udileje’”.

3 Dle zapisu v Knézské matrice sv. IT (Iéta 1825 - 1908) udé&loval v Ceskych Bud&jovicich Karel Franti-
$ek Priicha knéZské svéceni dne 18. 7. 1880. Podruhé to bylo jiz po smrti Jirsika a poté co rezignoval
na své jmenovani biskupem ¢eskobudéjovickym 26. srpna 1883.
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ceskobudéjovického potvrzen, a tudiz nebyl intronizovan a neujal se vykonu funkce
diecézniho biskupa, neni z tohoto dvodu uvadén v oficidlnim seznamu sidelnich
¢eskobudéjovickych biskupti a byva oznacovan za jakéhosi ,mezibiskupa“3

Zavérem

Svému zhorsujicimu se zdravotnimu stavu Karel FrantiSek Prtcha podlehl
v dutsledku dusevni nemoci a 24. fijna 1883 spachal sebevrazdu. S odstupem casu Ize
tézko posoudit, zda k této tragické udalosti doslo pouze pod vlivem dusevni nemo-
ci, ¢i zda se svou mérou na biskupu Prichovi ,nepodepsaly“ i Sovinistické titoky
némeckych nacionalist na jeho cesky ptivod, které zazil zejména pfi své netuspésné
nominaci na post diecézniho biskupa do Hradce Kralové. Jen Bth m{zZe nejspraved-
livéji zhodnotit vSechny okolnosti, které vedly k tomu, ze biskup Prticha dobrovolné
ukoncil sviyj Zivot, Zadny historik to ucinit nemiize. Biskup Karel Prticha byl pohi-
ben v Praze na OlSanech do knézské hrobky, kterou sam nakladem mnoha tisicti
zlatych nechal zbudovat pro prazsky klérus.
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Prichod sestier sluZzobnic
Neposkvrnenej Panny Marie do Presova

DANIEL ATANAZ MANDZAK | KATARINA FAUSTINA MINCICOVA

Kldstor redemptoristov Stard Lubovria / Kldstor sestier sluzobnic Lutina

Abstract: Bishop Pavel Peter Gojdi¢ was himself a Basilian monk and because of that he was aware of
the need to have religious orders in his eparchy. In his opinion these orders could through their prayers
and apostolic deeds bring closer to God the local Greek Catholic church. He had a great respect for the
apostolate od the Sisters Servants of Mary Immaculate in Hali¢, and becuase of that he entrusted them
the eparchial orphanage in Presov, which in turn became also the monastery for the sisters. A money
collection was organized by him throughout his eparchy for this intention. The arrival of the sisters was
marked with some difficulties, but finally they arrived and settled in PreSov.

Key words: Sisters Servants of Mary Immaculate. Orphanage in PreSov. Bishop Gojdi¢. Greek Catholic
church in Slovakia. Greek Catholic Eparchy of Presov.

Uvod

Po zloZeni ve¢nych slubov bazilidn Pavel Peter Gojdi¢", s dovolenim reholnych
predstavenych, navstivil bazilidnske monastiere vo 'vove, Dobromile, Kristinopo-
li, Przemysli, Krasnom Brode, Lavrove a na Cernedej hore pri Mukaceve.* V prvych
Styroch spominanych mestach posobili aj sestry sluzobnice3, ktoré tam mali svoje
reholné domy a pracovali v materskych skolach, kilazskom seminari, skole a v Kris-
tinopoli mali novicidt.+ Na tychto miestach sa oboznamil s apostolatom sestier, ktory

1 Pavel Peter Gojdi¢ OSBM (1888 - 1960), gréckokatolicky biskup v Presove, za kiiaza vysvateny 27.
augusta 1911, v roku 1922 vsttpil k bazilidnom, kde 10. marca 1924 zlozil reholné sluby. Dia 14. sep-
tembra 1926 bol menovany za apostolského administratora PreSovskej eparchie. Papez Pius XII.
ho 1. aprila 1940 menoval za sidelného presovského biskupa. Po¢as druhej svetovej vojny i komu-
nistického rezimu bol prenasledovany. Zomrel 17. jila 1960 v leopoldovskej vaznici. PapeZ Jan
Pavol II. ho dita 4. novembra 2001 vyhlasil za blahoslaveného. POTAS, M.: Dar ldsky : Spomienky
na biskupa Pavla Gojdi¢a, OSBM. Presov : Vydal Rad sv. Bazila Velkého vo Vydavatelstve USPO
Peter Smolik, 1999. (dalej: POTAS, M.: Dar ldsky).

> STURAK, P:: Otec biskup Pavol Gojdi¢, OSBM. PreSov : Vydavatelstvo Michala Vagka, 1997, s. 48 -
50.

3 Kongregdciu sestier sluzobnic Neposkvrnenej Panny Marie (SSNPM), ludovo nazyvané sestry slu-
zobnice, zaloZili v roku 1892 bazilidn Jeremia$ Lomnicky, eparchidlny kilaz Cyril Selecky a prva
sestra sluZobnica Jozafita Michaela Hordagevska v dedine Zuzel na zapadnej Ukrajine. SLAWUTA,
D.G.: Modlitba a sluzba. Zivotopis Bozej sluzobnice Jozafity Hordasevskej. Michalovce : Vydavate-
I'stvo Misiondr, 2009, s. 11 - 12.

4 BEJIMKWM, A.: Hapuc icmopii 3epomadacenns CC. Caynceruys IT.H. .M. Pum : BusaBHuIITBO
Cecrep CryweGHHIp, 1968, 5. 620 - 632. (dalej: BETMKUH, A.: Hapuc icmopii).
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ho velmi oslovil. Ked sa v roku 1927 stal apostolskym administratorom PreSovskej
eparchie, robil vSetko preto, aby tieto sestry posobili aj v Presovskej eparchii.s

Vladyka Pavel Peter Gojdi¢ pozyva sestry sluzobnice do Presova

Dva mesiace po svojej biskupskej vysviacke® vladyka Gojdi¢ napisal list ['vovskeé-
mu arcibiskupovi a metropolitovi Andrejovi Septickému?. Prosil ho, aby bazilidnka
st. Ambrozia DZudZar® mohla zlozit reholné sfuby v Presove? a kvoli tomu nemusela
vycestovat do Polska, lebo sa obaval problémov s vizami pri jej navrate. Tiez ho Zia-
dal o dalsie sestry, kedZe mnohé v Hali¢i stratili pracu po tom, ako im Poliaci zabrali
skoly. Obaval sa, Ze viaceré misijné diela sa neuskutoc¢nia kvoli problémom s vybavo-
vanim pasov a viz®, ¢o sa neskor ukdzalo ako opodstatnené.

Vladyka Gojdic sa obratil aj na dalsie spolocenstvo sestier, a to sestry sluzobni-
ce. Z kore$pondencie" s generdlnou predstavenou” Veronikou Gargil®® vyplyva, ze
zistoval moznosti prichodu sestier na Slovensko do Presovskej eparchie u vladyku
Gregora Chomisina* zo Stanislavova.’s Chcel, aby sestry prisli pracovat do kuchyne

5 Provincialny archiv sestier sluzobnic Presov (dalej: PASSP), ZBIHLEJOVA, V. M.: Viceprovincia Sv.
Ducha v CSSR 1928 - 1988. Petrikovce : 1988, s. 24.

6  Biskupska vysviacka sa uskuto¢nila 25. marca 1927 v Rime, v bazilike sv. Klimenta.

7 Andrej Septicky (1865 - 1944), gréckokatolicky arcibiskup a metropolita v Lvove, bazilidnsky
mnich, hlavny predstavitel gréckokatolickej cirkvi na Ukrajine v rokoch 1900 - 1944. Od roku 1958
prebieha proces jeho blahore¢enia. KOPOJIEBCbKUH, K.: Mumponoaum Andpeii Illenmuybicuti.
Bupanns gpyre, Bunpasnere. JIbBus : Bugasaunrso CBidazio, 2015.

8 Ambrozia DZudZar, gréckokatolicka sestra bazilidnka, pravdepodobne v tom ¢ase posobila v Preso-
vev interndte pre dievcata.

9 Rad sestier sv. Bazila Velkého, populdrne nazyvané sestry bazilidnky, prili na Slovensko 19. marca
1922. Do Pre$ova sestry z Halice pozval Mikuld$ Rusnak, vtedajsi generalny vikar PreSovskej epar-
chie. Diia 1. novembra 1922 bol otvoreny internat pre dievcatd, kde sestry pdsobili. Blizsie k ich
dejindam a posobeniu na Slovensku pozri: Ako sa dostala nasa rehola na Slovensko. [online]. [cit.
2017-02-09]. Dostupné na: <http://www.bazilianky.sk/historia/rad-na-slovenskus.

10 JleHTpasbHUil JepkaBHUIL icTopuuHMil apxiB Ykpainu, M. JlesiB (dalej: LIJIAJI Yxpainwm),
®ong Ne 358. Llentuupkuii Auapeit (Poman-Mapisi-Anekcannp, 1865-1944), rpad, Mutpornonut
lamnupkuii  rpexo-karomuupkol Llepksu, apxuenuckon JIbBiBckuii, emuckon KamZsHers-
[opinbchkuid, KyIBTYpHUH i lepKOBHUH Aisty, MeljeHart, aificauit wieH HTL, Onuc Ne 1, CnipaBa
Ne 179. JIucryBanns lentuupkoro A. 3 [1psiiiBcbKUM rpeko-KaToMMIBKUM enrckonoM loigivem
I1. (dalej: @. 358, O.1, C. 179). List P. Gojdica A. Septickému. Presov 25. 5.1927.

u Arcibiskupsky gréckokatolicky archiv Presov (dalej: AGAP), f. Prezididlne spisy 1890 - 1950 (dalej:
PS), 1. 1929, inv. ¢. 64, sign. 51. List V. Gargil P. Gojdi¢ovi. Lvov 13. 2. 1928.

2V tom obdobi bola oslovovand ako starsia (hlavnd) sestra.

3 Veronika Gargil (1884 - 1956), gréckokatolicka sestra sluzobnica, do kongregacie vstupila 23. juna
1899. V roku 1907 sa stala sociou a o rok neskdr magistrou novicidtu v Kristinopoli. Neskor posobila
v materskej $kole a bola predstavena reholnych domov vo Lvove a Ternopole. Kratky ¢as pdsobila aj
ako sekretdrka generalnej predstavenej. V roku 1927 sa stala generalnou predstavenou kongregacie,
tento urad zastavala az do svojej smrti. Zomrela 26. marca 1956. Archivio generale della Congrega-
zione delle Suore Ancelle di Maria Immacolata, Roma, f. 130. Amministrazione. 130.2A. Superiora
generale 1934 - 1956, zloZka ¢. 20. Veronica Maria Gargil.

14 Gregor Chomisin (1867 - 1945), gréckokatolicky biskup v Stanislavove v rokoch 1904 - 1945. Vazne-
ny komunistickym rezimom a obvineny z proti$tatnej ¢innosti. Zomrel 28. decembra 1945 mude-
nickou smrtou vo vizeni. Diia 27. jiina 2001 bol vyhlaseny za blahoslaveného.

15 Stanislavov bol v roku 1962 premenovany na Ivano-Frankivsk.
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v semindri v PreSove. Generdlna predstavena na jeho poziadavku odpovedala klad-
ne. O svojich planoch informoval aj svojho spolubrata Jozafata Skrutena', ktorému
pisal, Ze sestry by mali varit pre 40 aZ 50 0s6b a medzi nimi mala byt aj jedna, kto-
ra v buducnosti bude schopna magistra noviciek. Prosil ho, ak je to v jeho silach,
0 pomoc:

,1. aby dobré sestry: svdté a vychované prisli;

2. aby ¢im skér mohli prist - teraz je neobsadend kuchyna - docasne sa zastu-
puje;

3. aby za pasy nebolo nutné platit 500 kortn atd., takZe ndm pomoéz, alebo ma
usmerni, na koho sa mam obratit.7

Vladyka pozval sestry na navstevu do Presova, aby sa prisli pozriet na podmien-
ky a bol ochotny zaplatit im aj vydavky na cestu. Po ich odchode sa obéaval vysledku
navstevy, lebo sa dlho neozyvali a nevedel, ¢i si vybavuju viza a planuju prist na Slo-
vensko.® V dalsich listoch generalna predstavend informovala vladyku o pripravach
prichodu sestier na Slovensko. Vladyka kapil pozemok a pripravoval ubytovanie pre
sestry, za ¢o mu bola vda¢nd, ale nemohla mu finané¢ne prispiet. Odporucala ho véak
na vladyku Chomisina, lebo z jeho slov pochopila, Ze je ochotny mu poméct.” Vla-
dyka Gojdi¢ napisal vladykovi Chomisinovi, ktory mu v odpovedi slubil finan¢nt
pomoc, ale neskor, kedZe sdm ma finan¢né problémy.>

Problémy s vizami

Sestra Veronika Gargil' pisala 2. jula 1928 vladykovi Gojdicovi, Ze tri sestry uz
maju cestovny pas a Stvrtd ho zakratko ziska, takze do PreSova by mohli pricestovat
uz koncom jula alebo zaciatkom augusta. Lenze skory prichod skomplikovalo zis-
kanie viz.

Vo stvrtok 26. jila 1928 sestra Veronika pisala vladykovi, Ze sestry boli na konzu-
late, kde ich konzul usmernil, Ze sa musi podat Ziadost na ministerstvo o povolenie
na prichod do Ceskoslovenska, preto aj hned poslali telegram. V pripade, Ze by prisla
negativna odpoved, obratila by sa priamo na neho, aby v ich veci intervenoval. Ak by
mali potrebné povolenie, do PreSova by pricestovali okolo 10. alebo 11. augusta. Sestra

16 Jozafat Jan Skrutei (1894 - 1951), gréckokatolicky bazilian, cirkevny historik, teoldg, filozof a novi-
nar.

v LIJIIAJI Yipainu, doupg Ne 376. Cxpyrens Mocadar (}894—1951), cpsmeHuK YCBB, icropuk nepxsy,
kosekuioHep, Omwc Ne 1, CripaBa N 49. Ckpyrennb Mocadar - castienuk. /Iuctu Tofiau4a [Tasra.
(dalej: . 376, O. 1, C. 49). List P. Gojdica J. Skrutefiovi. Pregov 25. 1. 1928.

18 [INIAJT Ypainy, ®. 376, O.1, C. 49. List P. Gojdica J. Skruteriovi. PreSov 21. 3. 1928.

19 AGAP, f. PS, 1. 1929, inv. €. 64, sign. 51. List V. Gargil P. Gojdic¢ovi. Lvov 1. 6. 1928 a List V. Gargil
P. Gojdicovi. Lvov 2. 7.1928.

20 [INIAJT Ypainy, . 376, O. 1, C. 49. Pohladnica P. Gojdica J. Skrutetiovi. PreSov 7. 2. 1928 a AGAP,
f. PS, 1. 1929, inv. ¢. 64, sign. 51. List G. Chomisina P. Gojdicovi. Stanislavov 11. 8. 1928.

2 AGAP, f. PS, 1.1929, inv. &. 64, sign. 51. List V. Gargil P. Gojdi¢ovi. Lvov 2. 7. 1928.
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Eudokima Vologin** mala byt predstavend a komunitu mali tvorit sestry Tednia Bliz-
fiuk?, Mitrofana Michaleck4** a Kriskentia Hodovanska? 2

Ivovsky konzul Frantisek Stilip> teda 26. jula poslal telegram na Ministerstvo
zahrani¢nych veci v Prahe (Zamini), v ktorom oznamoval, Ze sestry Bliztiuk, Gargil,
Hodovanska, Michalecka a Volosin prosia o vydanie viz, lebo idu k vladykovi Gojdi-
¢ovi. Gargil sa vrati do Pol'ska, ale dalsie $tyri sestry chcti zostat na uzemi Ceskoslo-
venska. Zamini prijalo telegram este v ten isty deri. Na jeho zadnej strane je ceruzkou
dopisand poznamka: ,Zamini Lwov. Ad 4315 dejte mési¢ni visa. Bozinov*.*

Podla podpisu na obale spisu sa zda, 7e vecou sa zaoberal Hubert Masatik®. Zo
zachovaného konspektu vieme, Ze Zamini sa obratilo na Ministerstvo vnutra v Pra-
he. Stalo sa tak po telefonickom rozhovore Masatika s Novdkom?'. Zamini ziadalo

2 Eudokima Helena Volosin (1894 - 1975), gréckokatolicka sestra sluZobnica, narodila sa 2o0. sep-
tembra 1894, do kongregécie vstupila 21. decembra 1912, doZivotné sluby zloZila 28. augusta 1923.
V roku 1932 odi$la do Rima, kde pracovala v Papezskom kolégiu sv. Jozafata. Zomrela 15. mdja 1975
v Rime.

3 Teodnia Agafia Bliziiuk (1893 - 1980), gréckokatolicka sestra sluZobnica, narodila sa 17. februéra 1893
na zapadnej Ukrajine, do kongregdcie vstupila 2. oktdbra 1913 a doZivotné sluby zlozila 28. augusta
1923. Po prichode do PreSova pracovala ako kuchdrka v kilazskom seminari, biskupskej rezidencii
a neskér v novovybudovanom sirotinci. V roku 1937, po otvoreni misie v Michalovciach, posobi-
la ako predstavena v klastore sestier, kde bola umiestnend materské $kola a internat pre dievca-
ta. Po likvidacii klastorov bola deportovand do centraliza¢ného klastora v Kostolnej pri Trencine,
odtial do Modrej, Jasova a Slade¢koviec (dne$ny Mocenok), kde 15. juna 1980 zomrela. Jej telesné
pozostatky st uloZené na Mestskom cintorine v Pre$ove.

24 Mitrofana Julia Michalecka (1899 - 1975), gréckokatolicka sestra sluZobnica, narodila sa 7. novem-
bra 1899 v Bucadi v Hali¢i, obliecku prijala 16. marca 1918, ve¢né sluby zlozila 28. augusta 1926.
V PreSove sa venovala vychovnej praci diev¢at, u¢ila ndbozenstvo a po vybudovani eparchidlneho
sirotinca sa starala o siroty. Po¢as komunizmu posobila v nemocnici v Uherskom Hradisti a domo-
ve dochodcov v Kolesoviciach. Zomrela 9. janudra 1975 v KoleSoviciach a jej telesné pozostatky su
uloZené na Mestskom cintorine v PreSove. PASSP, f. Nezaradené.

35 Kriskentia Olga Hodovanska (1902 - 1976), gréckokatolicka sestra sluzobnica, narodila sa 7. mdja
1902 vo Velkych Mostach v Hali¢i. Do kongregécie vstupila 8. oktdbra 1924, kde 2. janudra 1927 zlo-
zila prvé reholné sluby. V PreSove pracovala v knazskom seminari, neskér v biskupskej rezidencii
aod roku 1933 v eparchialnom sirotinci, kde mala na starosti sakristiu. Neskor sa stala predstavenou
v TrebiSove. V roku 1949 bola deportovana do centraliza¢ného klastora v Kostolnej pri Trencine,
odtial' do Modrej, Jasova a v roku 1955 do Sladeckoviec (dne$ny Mocenok), kde 6. novembra 1976
zomrela. PASSP, f. Nezaradené.

%6 AGAP, f. PS, 1. 1929, inv. ¢. 64, sign. 51. List V. Gargil P. Gojdi¢ovi. Lvov 26. 7. 1928.

2z Frantidek Stilip (1886 - 1950), povodne uéitel, od roku 1921 v diplomatickych sluzbach, na Ceskoslo-
venskom konzulate vo vove posobil ako konzul od 6. decembra 1921 az do leta 1928. DEJMEK, J.:
Diplomacie Ceskoslovenska. Dil I1. Biograficky slovnik ¢eskoslovenskych diplomatt (1018 - 1992).
Praha : Academia, s. 239 - 240. (dalej: DEJMEK, J.: Diplomacie Ceskoslovenska. Dil IL.).

38 Miroslav Plesinger-BoZinov (1883 - 1963), pévodne stavebny inZinier, v roku 1919 bol jednym zo
sekretarov ceskoslovenskej delegacie na PariZskej mierovej konferencii, v rokoch 1927 - 1928 pra-
coval ako ministersky radca a zastupca prednostu v politickej sekcii MZV. DEJMEK, J.: Diplomacie
Ceskoslovenska. Dil IL, s. 193.

29 Archiv Ministerstva zahrani¢nich véci Praha, f. I/2 II. sekce MZV politicka. 1. Bézna spisovna (1918
-1939), kart. 64. (dalej: AMZV, f. 1/ Il sek. MZV pol. 1. BS) Telegram F. Stilipa na Zamini. Ivov 26.
7.1928.

30 Hubert Masatik (1896 - 1982), vy$tudovany pravnik a diplomat, od roku 1920 v diplomatickych slu-
zbéach, pracovnik MZV. DEJMEK, J.: Diplomacie Ceskoslovenska. Dil 1L, s. 154 - 155.

3 Novak, vladny radca, pracovnik MZV v Prahe.
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o rychle vysetrenie a podanie spravy, ,zda a pokud Zadosti jmenovanych jeptisek lze
vyhovéti“. V druhom konspekte sa Zamini obratilo na konzulat vo vove, pretoze
zaslany telegram bol ,velmi nejasné stylizovan a pravdépodobné zkomolen, ozna-
muje MZV, Ze véc byla postoupena min. vnitra se Zadosti o urychlené vysetteni, zda
neni namitek proti udéleni vis.“ Zamini prilozilo aj text telegramu, ktory 26. jula
dosiel z Ivovského konzuldtu. Konspekt kon¢i slovami: ,MZV zadé by konsuldt mu
podal urychlené podrobnou zpravu o osobach v telegramu jmenovanych.“ Na konci
je eSte datum 30. jul a podpis Kamila Kroftu®. Este v ten den bol pripis Zamini odo-
slany na konzulat do L'vova.

Ivovsky konzul Stilip 3. augusta 1928 poslal na Zamini odpoved, v ktorej $peci-
fikoval, Ze sestry Blizfiuk, Hodovanska, Michalecka a Volosin Ziadajt o vizum k trva-
lému pobytu v Presove, kde budu vykonavat sluzbu v kiiazskom semindri. Sestra
Gargil ich iba privedie k vladykovi Gojdicovi a vrati sa spit do Lvova. Dalej uviedol
osobné udaje sestier. Na konci spravy napisal: ,Vechny jsou jeptisky - bazilianky.
Podepsany dal pro podobné piipady informace p. biskupu Gojdicovi pii jeho navsté-
vé na kongresu fecko-katol. biskupt ve Lvové.>* Hoci konzul nazyva sestry bazilidn-
kami, je jasné, Ze v tomto sa mylil, lebo menované boli sestry sluzobnice. Nevieme
tiez, aké konkrétne instrukcie vladykovi Gojdi¢ovi mal Stilip na mysli.

Zamini spravu Stilipa prijalo 6. augusta. V opise ju poslalo na Ministerstvo vniit-
rav Prahe s tym, ,zda a pokud Zadosti shora uvedenych jeptisek o visum k trvalému
pobytu v CSR mozno vyhovéti‘, Zarovet malo byt o celej zaleZitosti informované aj
Ministerstvo $kolstva a narodnej osvety v Prahe >

Po dvanastich dnioch ¢akania sa sestra Veronika obrétila na vladyku Gojdica.
V stredu 8. augusta 1928 0 9.30 hodine mu poslala telegram informujtc ho, Ze dva-
krat sa obratili na ministerstvo, ale nedostali Ziadnu odpoved.*®

Vladyka este v ten isty den napisal konspekt listu vo veci prichodu sestier
do Pre$ova. Informoval v fiom, Ze sestry sa obrdtili na ministerstvo, ale nedostali
ziadnu odpoved. Ziadal preto o pomoc a intervenciu, aby ministerstvo dalo povole-
nie a konzul v Lvove vydal $tyrom sestram potrebné viza.>” Konspekt listu bol pisany
latinsky a text bol na viacerych miestach prepisany a preskrtnuty. Nie je preto jasné,
ako vyzerala findlna verzia, ktord bola odosland. V konspekte listu chyba aj adresat.
Na zdklade korespondencie, ktora sa zachovala v zlozke, sa méZeme iba domnievat,
ze list bol pravdepodobne adresovany apostolskému nunciovi Pietrovi Ciriacimu®

32 Kamil Krofta (1876 - 1945), profesor dejin, od roku 1920 v diplomatickych sluzbach, v rokoch 1927 -
1936 bol prednostom politickej sekcie MZV. DEJMEK, ].: Diplomacie Ceskoslovenska. Dil IL, s. 126
-128.

3 AMZV, f. 1/2 1l sek. MZV pol. 1. BS, kart. 64. Spis Cislo 100.393/1928. Praha 27. 7. 1928.

34 AMZV, £ 1/2 11 sek. MZV pol. 1. BS, kart. 64. Odpoved F. Stilipa na Zamini. Lvov 3. 8. 1928.

35 AMZV, f. 1/2 1T sek. MZV pol. 1. BS, kart. 64. Spis ¢islo 104.286/1928.

36 AGAP, f. PS, 1. 1929, inv. ¢. 64, sign. 51. Telegram V. Gargil P. Gojdicovi. Mikuliczyn 8. 8.1928.

37 AGAP, f. PS, 1. 1929, inv. ¢. 64, sign. 51. Konspekt listu P. Gojdica. Presov 8. 8.1928.

38 Pietro Ciriaci (1885 - 1966), apostolsky nuncius v Ceskoslovensku v rokoch 1928 - 1934. SMID, M.:
Apostolsky nuncius v Praze. Vyznamny faktor v ceskoslovensko-vatikdnskych vztazich v letech 1920
-1950. Brno : CDK, 2015, s. 71 - 76; 90 - 93; 361 - 373 2 397 - 399.
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alebo Klementovi Ziirekovi®. Zdé sa véak, Ze to bol skor prvy menovany. Zachoval sa
totiz telegram nuncia Ciriaciho z 10. augusta, ktory je adresovany vladykovi Gojdico-
vi. Nuncius v iom informoval, Ze vo veci sestier nemoze intervenovat na minister-
stve vnutra.* Vladyka Gojdi¢ preto aj nadalej v tejto veci vyvijal aktivitu.

Zachoval sa aj konspekt listu z 10. augusta 1928, ktory vladyka adresoval Marti-
novi Mi¢urovi*, poslancovi Narodného zhromazdenia v Prahe a prezidentovi sidnej
tabule v Kosiciach. Vysvetlil svoj zdmer s pozvanim sestier do Presova, ktoré ,naSmu
$tatu nikdy nemézu poskodit, len vzdy statu i cirkvi prospesnou pracou sa mozu pre-
ukazat* Ziadal ho o intervenciu, lebo je dost Zenskych povolani, ale chyba vhodny
klastor. V konspekte ¢itame:

»Aby som ich Ziadosti vyhovel, zalozil som v Presove klastor - sirotinec, za kto-
rym tcelom som uz predbezne vietky kroky vykonal. Policajné riaditelstvo v Presove
nemalo Ziadnych namietok proti tomu, aby sem prisly 4 mnisky - sestry sluzebnice
z Lwowa (Polska), ktoré by vychovaly z ndsho narodu diev¢at, tomu vzne$enému
uradu zasvetenych.

Teraz ale, ked vsetko bolo pripravené, menované mnisky - sluzebnice - z Pol'ska
nemozu dostat vizum od ¢eského konzula, vzdor tomu, Ze konzulat dvakrat vyhledal
telegraficky Ministerstvo v Prahe, ani odpovedi nedostal.“+

Vladyka sa s prosbou 0 pomoc obratil aj na premonstrata Clementa Ziireka. Ten
21. augusta 1928 odpovedal, ze hned ako od neho dostal list, napisal Ladislavovi Cer-
nockémus®. Dalej vladykovi pisal: ,Ked Vasa vznesenost r4¢i onomu odborovému
prednostovi starostlivo pisat, do ktorého mesta maju prist oné sestry, ktorych krstné
mena a priezviska, ktoré konzulat Ziadal, kedy dosli a kedy telegram z konzulatu bol
poslany na ministerstvo. Vtedy nakoniec odborovy prednosta mohol by ten doku-
ment v tolkych spisoch na ministerstve pomdct ndjst a intervenovat.

Ztirek napisal konspekt listu adresovany odbornému radcovi Cernockému, kto-
ry prilozil k listu vladykovi Gojdicovi. Bolo v fiom vysvetlené, Ze Styri sestry pozvané
do Presova mali pracovat' v kilazskom seminari ako kucharky a sily veduce hospodar-
stvo. Prosil o intervenciu pri ziskani viz, lebo napriek dvom oficidlnym ziadostiam
neprisla zZiadna odpoved. ,Zavedenim radu horemenovanych ,Sestier Sluzebnic* by
uroven hospodérenia a vysluhy v presovskej bohosl. akademii sa velmi pozdvihla,
¢o bude mat velky vyznam. Je to teda aj v§eobecny narodokultirny zaujem. Zvlas-
te vypoZicanie horemenovanych $tyroch sestier nebude nebezpec¢né pre Republiku
z ziadneho ohladu. Do politiky uz aj pre svoje povolanie nem6zu sa miesat.“ Upo-

39 Josef Klement Maria Ziirek (1874 - 1954), premonstrat kanonie v Novej Rii, docent krestanskej
sociologie na univerzite v Brne. Pocas 2. svetovej vojny sa zapojil do odbojovej ¢innosti. Po vojne
posobil v klastore v Teplé. Po likvidacii klastorov v roku 1950 bol internovany v Broumove a na Krali-
koch.

40 AGAP, f. PS, 1. 1929, inv. ¢. 64, sign. 51. Telegram P. Ciriaciho P. Gojdi¢ovi. Praha 10. 8.1928.

4 Martin Micura (1883 - 1943), pravnik, krestansky politik a velkostatkar, v rokoch 1920 - 1922 mini-
ster s plnou mocou pre Spravu Slovenska v Bratislave.

4 AGAP, f PS, 1. 1929, inv. ¢. 64, sign. 51. Konspekt listu P. Gojdi¢a M. Mic¢urovi. Pre$ov 10. 8. 1928.

8 Ladislav Cernocky, odborovy prednosta na Ministerstve vntitra v Prahe.

44 AGAP, f. PS, . 1929, inv. &. 64, sign. 51. List K. Ziireka P. Gojdicovi. Bilsko 21. 8. 1928.
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zornoval, Ze ¢asom tieto sestry z Hali¢e budti nahradené sestrami, ktoré st ob¢ianky
Ceskoslovenskej republiky.*

Nevieme zatial presne, aké informécie obsahoval list, ktory vladyka Gojdi¢
poslal Cernockému, ¢i to bol presny prepis listu vypracovaného Ziirekom alebo bol
pozmeneny. Vieme vsak, Ze list poslal s ditumom 22. august 1928. Dozveddme sa
o tom z odpovede Cernockého vladykovi Gojdicovi zo 4. septembra, v ktorej sa uva-
dza, Ze ,ministerstvo zahrani¢nich véci bylo pozddano telefonicky, aby zmocnilo ¢sl.
konsulat ve Lwové k udéleni vis pravé jmenovanym polskym statnim pfislusnicim®+

A skutocne to bola pravda. V piatok 7. septembra 1928 referent Arnost Roztocil#
prijal telefonat Karla Polaka* z Ministerstva vnutra v Prahe, Ze ministerstvo nema
namietky proti udeleniu viz menovanym reholnym sestrdm. Zamini este v ten isty
den poslalo na konzulat do I'vova telegram, ktory podpisal Krofta: ,Dejte visum trva-
1é Hodovanské, Blizniukové, Volosinové, Michalecké a mési¢ni Gargilové.“

Vladyka Gojdi¢ o tom vsak este nevedel, preto bazilidnovi Skrutenovi pisal, ze
ak by do pondelka 10. septembra 1928 neprisli viza pre sestry, ma ho okamzite tele-
graficky informovat, aby mohol podnikat dalsie kroky na ich ziskanie.>

Potrebné viza vsak sestry napokon ziskali. Pre vyjasnenie je snad este potrebné
dodat, Ze komplikacia so ziskanim viz mohla nastat aj preto, lebo v lete 1928 skon-
¢il svoju sluzbu na konzulate Frantigek Stilip a jeho nastupca Jan Jiraseks' nastupil
do tiradu konzula az v oktobri 1928. No a v neposlednom rade to boli letné mesiace,
dovolenkovy cas.

Informovanie o prichode sestier sluzobnic a priprava eparchie na ich

prichod

Pred prichodom sestier sluzobnic vladyka Gojdi¢ napisal pastiersky list>, ktory
mal byt precitany v chrdmoch namiesto kdzne. Obsahoval obsirne vysvetlenie dovo-
du prichodu sestier a veriacich mal povzbudit k radostnému prijatiu tejto myslien-
ky. Na tento umysel zorganizoval zbierku, ktora mala v eparchii prebiehat pat rokov.
Malé farnosti mali ro¢ne prispievat po 100K¢ a vacsie po 200K¢. Vladyka sa takto
prihovaral veriacim:

,Svetova vojna priniesla obrovské zmeny nielen na mape, v geografii, ale este
viac v dusiach. Rozmohli sa a ukazali bezboznici, sluzobnici tmy ale nie v mensej

5 AGAP, f. PS, 1.1929, inv. & 64, sign. 51. Konspekt listu K. Ziireka P. Gojdicovi, ktory mal byt zaslany
L. Cernockému. Presov 22. 8.1928.

46 AGAP, f. PS, 1. 1929, inv. &. 64, sign. 51. Odpoved L. Cernockého P. Gojdi¢ovi. Praha 4. 9. 1928.

47 Arnost Roztodil, pracovnik MZV, viedol odbor pravnej sekcie na MZV, ktory mal na starosti vztah
Ceskoslovenského $tatu a cirkvi.

48 Karel Polak, ministersky radca na Ministerstve vnuitra v Prahe.

49 AMZV, f. 1/2 11 sek. MZV pol. 1. BS, kart. 64. Spis ¢islo 117.618/1928. Praha 7. 9.1928.

so LIITAJT Ypainu, . 376, O. 1, C. 49. List P. Gojdica J. Skruteriovi. Praha 7. 9.1928.

st Jan Jirdsek (1880 - 1965), vyStudovany filozof a filoldg, od aprila 1920 v diplomatickych sluzbach,
bol od oktobra 1928 do marca 1934 Ceskoslovenskym konzulom vo Lvove. DEJMEK, J.: Diplomacie
Ceskoslovenska. Dil 1L, s. 105 - 106.

52 ApxXumacThIpcKoe ¢/10Bo Kb BbpHuKamb Enapxiu [psuresckoit. In: IVIITTACTEBIPD, t. 5, 1928, €. 6
-17,s.152 - 158. Do sloven¢iny preloZil Marko Durldk.
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miere vzrastli aj apostolské srdcia, oddané Bohu. Cim blaznivejsie zdri nemoralnost
a hedonizmus (rozko$nictvo), tym oddanejsie si Zelaji vznesené duse odovzdat sa
Bohu, vzdat sa seba, rozkosi, véetkého, ¢o je svetské a hriesne. Cim je vacsia fudska
zloba, tym Stedrejsie sa rozlieva Bozia milost na duse dobrej vole. ,Lebo kde sa roz-
mnozil hriech, tam sa este va¢$mi rozhojnila milost“ (Rim 5, 20).

Vskutku s radostou mozeme konstatovat, Ze ked na jednej strane bezbrehy ate-
izmus dviha do vysky svoju pekelnu zastavu, na druhej strane sa rozvija duch zboz-
nosti ako nikdy predtym. Veriaci, ktori sa predtym spovedali nie viac ako raz za rok
a pristupovali k Eucharistii, teraz kazdy mesiac alebo kazdu nedelu, dokonca i den-
ne pristupujt k sv. oltaru. Klastory, ktoré kedysi boli prazdne teraz nedokdzu prijat
vsetkych, ktori sa hlasia. Mnoho nasich diev¢at vstupuje do latinskych klastorov,
lebo u nds nemozu byt prijaté. Aby sme vytvorili moznost pre nase dievcata, zit v tak
krdsnom, anjelskom, Bohu zasviatenom Zivote vo svojom obrade, eparchialny trad
planuje v PreSove zalozit monastier Sestier sluzobnic, Precistej Panny, ktoré v Ame-
rike (Kanada), Brazilii a Hali¢i velmi pekne posobia a za kratky ¢as (od r. 1892) zalo-
zili okolo 70 monastierov, v ktorych sa vyse 450 sestier zasvatilo Bohu pre dobro bliz-
nych. Prirodzenou pri¢inou tohto skorého rozvoja je:

1. pozehnanie Pana Boha,

2. krsny Bozi duch, ktory napliia sestry a pritahuje velké mnozstvo dievéat,

3. a tiez ich blahodarna charitativna a kultirna praca, ktoru sestry vykonavaju
podla pravidiel.

V dalsej casti listu vladyka Pavol predstavil pracu sestier prostrednictvom vybra-
nych pravidiel z Konstitticies ,O pracach sestier”. Spominané pravidla hovoria, ze
kazdy reholny dom je povinny mat atulok (sirotinec) pre deti a vedenie tychto ttul-
kov sa ma povazovat za najdolezitejsiu pracu sestier, ktortt maji milovat a Gprimne
sa jej venovat. Pre tato pracu maju byt sestry vyskolené a maji poznat rozne sposoby
vedenia utulkov. V nich sestry maju ucit deti modlit sa, katechizmus, biblické pri-
behy, pocitat, detské hry, piesne, basne a kde je mozné, aj ¢itat a pisat. Okrem toho
maju deti ucit aj pracam, ktoré zodpovedaju ich veku. Ak je moznost, denne maju
chodit s detmi na sv. liturgie alebo aspon na navstevu NajsvatejSej Eucharistie. Sestry
majl mat obrazovy materidl, pomocou ktorého budu deti ucit rézne veci, no najma
biblickeé pribehy a katechizmus. Majt byt k detom pritulné, ale nemajt ich rozmaz-
navat a maju sa stat takpovediac detskymi, aby ich deti, ¢o najlepsie chapali a milo-
vali ich. Ak je to mozné, sestry maju do svojich domov prijimat siroty - diev¢ata
a prebrat zodpovednost za celt ich vychovu. Je potrebné, aby sa dbalo na oddelenie
novicidtu od ubytovania sir6t. Siroty - chlapcov sestry nemaju prijimat. Nesmu viest
dedinské ani mestské $kolky. V nedele a sviatky maja vyucovat dievéatd katechiz-
mus, bibliu, ¢itat im Zivotopisy svétych a iné naboZenské knihy, spievat nabozen-
ské piesne a udit ich Zenskym pracam. Staraju sa o ich do¢asné a ve¢né dobro. Budu

53 Kondtitticia (povodne Ustav) SSNPM bola schvélena na Generalnej rade vo Ivove v roku 1907 a pla-
tila do roku 1932. Generalnej rade predsedal metropolita A. Septicky, ktory Konstitticiu potvrdil
a odovzdal na potvrdenie Svitej stolici. Pritomny bol aj bazilian Jeremia$ Lomnicky, spoluzaklada-
tel Kongregacie SSNPM. BEJIMKHWM, A.: Hapuc icmopii, s. 154.
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medzi f'udmi rozsirovat nabozenskd literaturu a budu ich pobadat, aby necitali kni-
hy, ktoré st cirkvou zakazané.

V kazdej komunite sestier musi byt aspori jedna sestra, ktora sa bude venovat
chorym, bude ich podla mozZnosti navstevovata obsluhovat. Pri chorych nesmu osta-
vat spat, iba vo vaznych pripadoch s povolenim starsej sestry, aby nedoslo k pohorse-
niu. Nech povzbudzuju chorych k trpezlivosti a k prijatiu kriza i sviatosti pomazania
chorych. S chorymi nech zaobchddzaju s ¢o najvacsou trpezlivostou, jemnostou, las-
kou. Zvlast sa maju venovat chorym, chudobnym a zanedbanym alebo opustenym.
Takym Iudom aj upracu, vyperu bielizen, zabezpecia jedlo, vsetko urobia v duchu
pravej krestanskej lasky. M6zu chorych opatrovat aj v nemocniciach, dokonca men-
$ie nemocnice moZu aj viest. Chorych maju prijimat aj do svojich domov a neziadat
za to ziadnu odmenu. Ak sa oni budu chciet odvdacit, dar ma prijimat predstavena
domu, ktora ho pouZije na lieky a na chod domu.

Sestry sa s povolenim miestneho kiaza starajt aj o krasu Bozieho chramu, upra-
tuju, pery, Cistia a $iju bohosluzobné predmety, zabezpecujt vyzdobu. M6Zu mat
gazdovstvo, ale nesm viest gazdovstvo inym ludom. Uz v novicidte sa maju pri-
pravit na tuto sluzbu, aby po zloZeni prvych reholnych sfubov mohli zac¢at pracovat
na Boziu slavu.

»A tak, ked sa blizsie zozndmime s touto Kongregdciou sestier Sluzobnic, necu-
dujeme sa, Ze tolko dobrych diev¢at chce takou krasnou, Bohu milou, pre ludi uzi-
to¢nou pracou naplnit svoj Zivot; nie div, Ze mnoho udi si Zeld vo svojej obci ¢i mes-
te mat takych anjelov ochrancov, ktori nielen vychovavaji malické deti, chorych
opatruju, sirotdm otca i mamu nahradzajt, dievéatdm dobré rady poskytuju a uce-
nim peknych cirkevnych a ndrodnych piesni vedia pobavit, ale svojim svatym Zzivo-
tom ddvaju vSetkym dobry priklad a BoZie pozehnanie svojimi modlitbami pre celt
obec vyprosuju. Ked vam predstavujem toto dielo, ktoré ma pre nasu eparchiu epo-
chalny vyznam, zaroven vas vyzyvam, aby ste ho prijali za svoje a kazdy podla svojich
sil k jeho tspesnej realizdcii prispeli.

Rodicia velkodusne dajte svojim detom pozehnanie, ked sa chct zasvitit Bohu,
pocujuc BozZi hlas, ktory ich vola. Vacsiu milost od Padna nemozu dostat, vacsie Stastie
nemdzu najst, ako stat sa snubenicami Pana JeZisa. Nie iba pozemské, ale aj nebeské
pozehnanie si bezpe¢ne zabezpecia. A vy, ktori milujete svoje deti, odradzali by ste
ich cesty od $tastia, blaZenosti a spasy?! A vy, dobré diev¢atd, ktoré pocitujete volanie
zasvatit sa nie smrtelnému Zzobrakovi ale nesmrtelnému Kralovi, Panu JeZi$ovi, kto-
ré mate ochotu svoj zivot nie v prazdnych a hriesnych rozkosiach prezit, ale chcete
ho prezit ako svaty, Bohu mily a bliznym t¢inky Bozieho milosrdenstva sprostredku-
juci, nezatvarajte si usi pred hlasom Svatého Ducha, ktory vés vold.

Nemoze byt prijatd zadlZena, ale ,kto pre moje meno opusti domy alebo bratov
a sestry alebo otca a matku alebo deti alebo polia, dostane stondsobne viac a bude
dedicom ve¢ného Zivota“ (Mt 19, 29).

Prijaté moze byt kazdé diev¢a zo zdkonného manzelstva, ktoré je zdravé, ma
slu$né spravanie, do prace - ru¢nej alebo intelektualnej - sposobilé, nie mladsie ako
15 rokov a nie starsie ako 25 rokov.
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Nemoze byt prijaté dievca, ktoré ma dlhy alebo chorych, starych rodicov, o kto-
rych sa, okrem nej, nemd kto postarat. Kazdé diev¢a musi priniest nejaké veno, ktoré
sa jej v pripade odchodu z rehole vrati naspat.

Obraciam sa na vSetkych vdp. otcov fararov, ucitelov a veriacich, aby k tomu-
to velkému dielu prispeli moralnou aj materidlnou pomocou. Je to zaujem a starost
celej eparchie, kazdej farnosti, lebo z kazdej mozu byt prijaté kandidatky do novi-
ciatu, siroty na vychovu a budua moct dostat do svojej obce sestry, ktoré skrze svoju
sluzbu stondsobne vam odplatia obety, ktoré teraz prinesiete na vybudovanie ich
domu pre novicky.

Ak nasi nepriatelia na sirenie svojich bezboznych planov nemajti problém utra-
cat tisice, nelutujme ani my zopar korunami prispiet k uskuto¢neniu tejto myslien-
ky, ktorej poslanim bude zastepovat predovsetkym do stdc deti lasku k Bohu a bliz-
nemu a $irit Bozie kralovstvo vo svete.

Vladyka Gojdi¢ vyzval vSetkych knazov, aby najneskor do 30. juna 1928 odpove-
dali na tieto tri otazky:

1. ¢i by saz nehnutelnosti, ktoré maju vo farnosti, nemohlo nie¢o predat a penia-
ze poukazat na tento ciel, ale aby farnost ani fara neutrpeli velka ujmu;

2. ak sumu su ochotni ro¢ne posielat na tento ciel (100 - 150 K¢);

3. ¢i savo farnosti nachadza primerany pozemok, na ktorom by sa ¢asom mohla
postavit materska skola.

Finan¢na zbierka na novy klastor a sirotinec

Na vyzvu vladyku v pastierskom liste zareagovali viaceri knazi a farnosti, odpo-
vedajtic na tri polozené otazky. Z Ujaku (dne$ny Udol) 15. jtina 1928 prislubili, Ze
budt ro¢ne posielat 100 K¢.5 Farar z Becherova 20. jiina ozndmil, Ze nebude predavat
ziadny pozemok, aby sa Iudia nevzburili podobne, ako to bolo pri oprave fary, ked
chcel odpredat Cast farského pozemku. Po porade s miestnym ucitelom daju sestram
na 30 rokov do uzivania pozemok, ktory im po uplynuti tejto doby daruju. Zaro-
ven kazdorocne prispejt ako farnost s dvoma filidlkami 150 K¢. Farnost ma okrem
dvoch pozemkov, kde sa nachddza farsky dom so zahradou, este jeden, na ktorom by
mohol byt postaveny klastor pre sestry. Na predaj bola aj fara po pravoslavnom kia-
zovi, ktory zomrel. Na zaver farar konstatoval, Ze cena domu je asi 70.000 K¢ a ak by
sa nasli peniaze, problém by bol vyrieSeny.s

Otec Konstantin Turkinak®® zvolal v Telgdrte na 24. juna 1928 schodzu skolskej
stolice, aby vysvetlil zamer vladyku Gojdica. Ta rozhodla, Ze ,pozemok zaisti na Zia-
dany miestny dobrocinny ustav, a na monastir majuci sa vybudovat'v Presove, cez pat
rokov rocite po K¢ 1000, cirkevnu obec vdani, na ktor ciel zariadi i kolektu, a pozia-
da i miestne institucie o podporu®. V liste z 23. jula Turkinak informoval o svojom
dare a dare veriacich, ktory spolu ¢inil 350 K¢.57

54 AGAP, f. Beznd agenda (dalej: BA), r. 1928, inv. ¢. 317, sign. 1945/1945.

55 AGAP, f. BA, 1. 1928, inv. €. 317, sign. 1945/1983.

56 Konstantin Turkiiidk (1893 - 1965), gréckokatolicky kiiaz v Telgarte v rokoch 1923 - 1951.
57 AGAP, f. BA, 1. 1928, inv. ¢. 317, sign. 1945/2059 a sign. 1945/2543.
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Farnost Krajnd Bystrd chcela ro¢ne podporit sestry sumou 100K¢ a prejavila
ochotu pomdct pri pripadnom budovani materskej skoly. Farar z Vy§ného Mirosova
odpovedal, Ze budu robit zbierky, ale ,presnti alebo priblizni sumu teraz neméze
povedat, lebo este nepozna Stedrost svojich veriacich.®

Veriaci v Sumiaci boli o pastierskom liste informovani 10. juna a dohodli sa, ze
na klastor poskytnt pozemok. Farar z Borova 28. jina odpovedal, Ze nemaju pozem-
ky, ktoré by mohli predat na tento ciel. Maly pozemok bol predany este za vladyku
Jana Valyiho> za 750 K¢, takze farar dostaval kazdoro¢ne z eparchidlnej kasy 34 K¢.
Bol ochotny vzdat sa tejto sumy v prospech klastora, ak by s tym vladyka Gojdi¢
stthlasil. Nasiel by sa aj vhodny pozemok na matersk skoly, ale to je tiez cirkevny
majetok, o pouziti ktorého by rozhodli v Presove. Prisltbil, Ze sa bude snazit pros-
trednictvom zbierky kazdoro¢ne vyzbierat 100 K¢, po pripade aj viac.

Farar z Rudlova 29. jina oznamil, Ze kazdoro¢ne budu posielat okolo 100 K¢, ale
nemaju na predaj ziadnu nehnutelnost, ani ziadny vhodny pozemok pre matersku
skolu. V podobnom duchu odpovedali aj z Hradiska. Farar z Breznicky informoval,
ze ak by predali cast farského pozemku, mohli by ro¢ne na sestry prispievat okolo
150 - 200K¢. Tiez mali eSte jeden farsky a jeden cirkevny pozemok, na ktorom by
bolo mozné postavit matersku skolu. Duchovny v Helcmanovciach 2. jala prisltbil
nepravidelny prispevok. Zdoraznil, Ze veriaci su banski robotnici, ktori ziju z tazkej
rucnej prace. Nem6zu vyrovnat dan z predchadzajucich rokov, st zadlZeni, preto
v tomto Case nie st schopni vyzbierat ziadne peniaze. Aj v Hlinnom bola zlozita situ-
acia, ale k pravidelnému finanénému daru 50 K¢ na pat rokov sa zaviazal otec Eduard
Smiligke.

Farnici z Vysnych Cabin prejavili svoju $tedrost, ked poslali 132 K¢ a kazdoro¢ne
sa zaviazali posielat 100 K¢. Horlivi veriaci z Ruskej Poruby, ¢lenovia Spolku Bozské-
ho Srdca a Ruzencového spolku, sltbili ro¢ne prispiet 200 K¢. Farnici chceli obeto-
vat aj 5000K¢, ktoré by ziskali z odpredaja pozemkov. Potesujtice bolo, Ze 23 ro¢né
diev¢ata Maria Fedorkova a Justina Tkacinova prejavili zaujem vstupit do klastora
k sestram sluzobniciam.®

Vladyka Gojdic sa urcite tesil kazdému prispevku, lebo boli velmi tazké casy
a ziskat potrebné financie nebolo lahké, preto aj ta najmensia finan¢na podpora bola
dolezita. V liste z 2. jula 1928 opatovne vyzyval dekanov, aby ,vo svojom dekandte
zabezpeili, aby kazdy fardr do 20. jula 1928 odpovedal na vyzvu Riaditelstva v die-
le monastiera - novicidtu Sestier sluzobnic v PreSove, a to aj v pripade negativnej
odpovede.*

V priebehu leta dalsi knazi posielali odpovede informujiic o moznostiach
pomoci pre sestry. Aj napriek tomu 25. septembra biskupsky koncipient Michal

58 AGAP, f. BA, 1. 1928, inv. €. 317, sign. 1945/2096 a sign. 1945/2125.

59 Jan Valyi (1837 - 1911), gréckokatolicky biskup v PreSove v rokoch 1882 - 1911.

60 AGAP, f. BA, 1. 1928, inv. ¢. 317, sign. 1945/2119 a sign. 1945/2094.

6 Eduard Smiliidk (1885 - 1960), gréckokatolicky farér v Hlinnom v rokoch 1918 - 1950.

62 AGAP, f. BA, 1. 1928, inv. ¢. 317, sign. 1945/2164, sign. 1945/2202, sign. 1945/2172, sign. 1945/2188
asign. 1945/2231.

6 AGAP, f. BA, 1. 1928, inv. €. 317, sign. 1945/2183 a sign. 1945/2206.

64 AGAP, f. BA, 1. 1928, inv. ¢. 317, sign. 1945/2119. Pripis P. Gojdi¢a dekanom. Presov 2. 7.1928.
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Kizak® informoval vladyku Gojdica, Ze este vela kniazov neodpovedalo na jeho list.
Zostavil vykaz darov farnosti podla dekanatov a dary jednotlivcov, medzi ktorymi
vynikali najma kniazi Alexander Kell5¢¢, ktory daroval 10 000 K&, Jozef Dulaj®” daroval
2000 K¢ a otec Jan® obetoval 1000 K¢.®

Z bardejovského dekandtu sa 21. jula ozval iba malcovsky farar informujuc, ze
pre pokoj vo farnosti nebude konat ziadne zbierky, aby sa l'ud nebtril.”

V bukovskom dekanate farnost Bystra darovala 100K¢. Duchovny z Bukoviec
v liste z 10. jula opisal situdciu vo svojej farnosti a vysvetlil, Ze momentélne nie su
schopni ni¢ darovat, ale ideu zaloZenia sirotinca podporoval tak on, ako aj veriaci.”

Zo sabinovského dekanétu na druht vyzvu zareagovali tri farnosti. Duchovny
zo Somy (dne$na Drienica) v liste z 12. jula vyjadril pochybnosti o materialnej schop-
nosti eparchie uskuto¢nit dané dielo, preto navrhol zvysit cirkevnu dan a zaviest
poplatky. Z nazbieranych peazi z farnosti by sa mohol potom uskuto¢nit plan so
sestrami sluzobnicami. Ak by mal vzniknut klastor sestier v Sabinove, okrem kazdo-
ro¢nej pomoci by farnost Soma pomohla aj odpredajom cirkevnych pozemkov. Farar
z Lutiny 19. jala vyjadril ochotu moralne aj materidlne pomoct projektu. Farnost
obetovala 1000 K¢ a v priebehu piatich rokov mohla posielat po 200K¢. Z Geraltova
prisla negativna odpoved.”

Fardr z Kere$tveja (dnesnd Okruznd) z preSovského dekandtu 3. augusta napi-
sal, Ze v tomto roku poslt 100K¢, ale nemoze uz teraz za farnost povedat, kolko
prispejt na buduci rok. Duchovny z Klembarku (dne$ny Klenov) privital ideu vla-
dyku Gojdica. Farnost na jej realizaciu neprispela, lebo ,nas narod Bohuzial je este
nie natolko dospely, Zeby si tato krasnu ideu vedel ocenit“a ,,dne$né hmotné pomery
celkom vycerpaly narod, tak Ze pri najlepsej ochote neni je vstave obetovat na tento
vzneseny ciel. Ani on sdm neprispel, lebo bol v zlej finan¢nej situdcii. Z Kraloviec
prisla kratka sprava, ze budu prispievat ro¢ne 100 - 120 K¢. Z Varhanoviec prislabili
pat rokov prispievat po 100K¢. Nemali Ziadny pozemok na predaj, ani na matersku
Skolu. Z farnosti Ruska Nova Ves prisla odpoved, ze pre noviciat sestier sluzobnic
nemaju vo farnosti ani ziadnu nehnutelnost, ani pozemky. L'ud sa vsak na tento ticel
zaviazal kazdorocne posielat 200 K¢ a najviac to prislubili filidlky Abranovce a Ordic-
ka (dne$ny Lesicek). Vo farnosti boli aj dve dievcatd, ktoré uvazovali o reholnom
zivote a mohli by vstupit k sestram sluZobniciam. V Abranovciach s odusevnenim
prijali myslienku materskej $koly, lebo Ziadnu nemaji. Pozemok na iu sice nemali,
ale s pomocou ¢lenov tretieho radu svatého Frantiska, ktori s nad$enim prijali tuto

65 Michal Kizak (1903 - 1962), gréckokatolicky kiiaz, koncipient na eparchidlnom trade v Pregove.

66 Alexander Kello (1864 - 1929), gréckokatolicky kiiaz, vicerektor kiiazského semindra v Pregove.

67 Jozef Gejza Dulay (Gyulai, Djulai), gréckokatolicky kiiaz a riaditel Alumnea sv. Jana Krstitela v Pre-
Sove.

68V dokumente nie je uvedené priezvisko kiaza.

69 AGAP, f. BA, 1928, inv. ¢. 317, sign. 1945/1928. List M. Kizdka P. Gojdi¢ovi. PreSov 25. 9.1928. K listu
je pripojena priloha: Kb uuncny: 1945/1928. Bbikas npuxomoss, skeprsyromux Ha Cecrep Cryix.
BO3JepxaHie - / : o aexanarams : / Emapxiu [1psieBckoid.

7 AGAP, f. BA, 1. 1928, inv. €. 317, sign. 1945/2614.

7 AGAP, f. BA, 1. 1928, inv. €. 317, sign. 1945/1928 a sign. 1945/2329.

72 AGAP, f. BA, 1. 1928, inv. €. 317, sign. 1945/2360, sign. 1945/2524 a sign. 1945/2650.
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myslienku, sa to mohlo podarit. Treti rdd sa zaviazal kazdorocne prispiet na klastor
200K¢. Veriaci z Fulianky s radostou prijali spravu o zaloZeni klastora sestier sluzob-
nic a ro¢ne ich cheeli podporit sumou 150 K¢.»

Z Niklovej (dne$na Mikulasova) v makovickom dekandte Alexej Mydlik™ napi-
sal, ze vo farnosti nemaju pozemok pre noviciat sestier. Ak by ucitelské pozemky
prepisali na cirkevné, tak 1/8 pozemku ktorého hodnota bola okolo 8000 - 10 000 K¢,
by mohla byt vyuzitd na ten ciel. Farnost sice nebola schopna kazdoro¢ne prispievat,
ale farar chcel kazdy rok poslat 50 K¢. A mohli by dat aj vhodny pozemok na mater-
sku skolu. Farnost Cernina poslala dar 200 K¢ a farnost Varadka prisltbila kazdoroc-
ne 100 - 200 K¢é.»

V popradskom dekandte vo farnosti Cir¢ sa veriaci obavali prichodu sestier.
Farar Emil Leukani¢” napisal, Ze samotna myslienka je velmi dobr3, ale boli i oba-
vy, Ze so sestrami z HaliCe pride aj neZiaduca ukrajinizacia. Je potrebny klastor, ale
,Z dévodu upevnenia nasho ruského ndbozenstva a nasej ruskej narodnosti. Podla
moznosti ho budu podporovat aj materialne. Z Jastrabia (dnené Sari$ské Jastra-
bie) chceli kazdy rok obetovat 100 K¢. Niektoré dievéata by aj mali zdujem o vstup
do klastora, ale ich rodicia boli proti, nemali odvahu. Orlovska farnost kazdoro¢ne
chcela prispiet 100 K¢ a neskor aj zbierkami. Duchovny z Vislanky stihlasil s velkym
a dobrym dielom postavit Zensky klastor v Presove, kde by sa diev¢atd mohli zasva-
tit sluzbe Bohu i ludom, ale problém videl v ziskani potrebnych financii. Pripome-
nul ré6zne moznosti ziskania petiazi vo svojej farnosti, ale otdznym zostalo, ¢i veriaci
budut ochotni darovat ich sestram. Farnost Matysova kazdy rok mala poslat 100 K¢.
Kyjovski veriaci boli ochotni kazdy rok darovat 200 K¢. Mali vhodny pozemok o roz-
lohe 1200 siah, ktory by sa mohol predatalebo by sa na ilom mohla vybudovat mater-
ska skola. Maly Lipnik chcel kazdoro¢ne prispiet 100 K¢.7

V Poraci v dolnospisskom dekanate [udia tazko pracovali v baniach a mali nizke
zarobky. Mali 2 - 3 jutra cirkevnej a 15 jutier farskej pody, a tiez 12 jutier lik, ale veria-
ci nestihlasili s ich predajom. Zo Zavadky prisla odpoved, Ze ro¢ne budu posielat 50
- 100K¢. Duchovny z Kojsova odpisal, Ze teraz nemo6zu poslat Ziadne peniaze, ale
poslu niekedy v zime okolo 200 - 250 K¢. Veriaci zo Sloviniek poslali dar 150 K¢, poze-
mok na predaj nemali, ale ¢asom by sa mohol zakupit pozemok na materskd skolu.”

Z hornospisského dekanatu z Hodermarku (dne$né Thlany) poslali zapisnicu zo
zasadnutia veriacich, kde st uvedené odpovede na otazky. Miestny kiaz sice navr-
hol na predaj jeden farsky pozemok, ale veriaci nestihlasili s jeho predajom, preto
dal odpoved, Ze nemajti ziadny pozemok na predaj, ani pre matersku skolu, a ses-
try budua podporovat prostrednictvom nedelnych a sviato¢nych zbierok. Z Kamien-
ky dali vediet, Ze by mohli predat 6 - 8 jutier farského pozemku, ¢o by farnost vel-

7 AGAP, f. BA, 1. 1928, inv. ¢. 317, sign. 1945/2767, sign. 1945/2635, sign. 1945/2637, sign. 1945/2532,
sign. 1945/2453 a sign. 1945/2234.

7 Alexej Mydlik (1890 - 1965), gréckokatolicky kitaz v Mikula$ovej v rokoch 1921 - 1933.

75 AGAP, f. BA, 1. 1928, inv. €. 317, sign. 1945/2255, sign. 1945/2683 a sign. 1945/2454-

76 Emil Leukani¢ (1877 - 1933 ?), gréckokatolicky farér v Ciréi v rokoch 1913 - 1933.

77 AGAP, f. BA, 1. 1928, inv. ¢. 317, sign. 1945/2310, sign. 1945/2545, sign. 1945/2610, sign. 1945/2684,
sign. 1945/2787, sign. 1945/2471 a sign. 1945/2262.

78 AGAP, f. BA, 1. 1928, inv. €. 317, sign. 1945/2481, sign. 1945/2483, sign. 1945/2482 a sign. 1945/2636.
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mi neochudobnilo. Duchovny z Jarembiny (dne$na Jarabina) odpovedal, ze maju
vela farskych pozemkov, ktoré st daleko a su zarastené, ale nemaju ich komu pre-
dat. udia majt problém so zabezpecenim ktiaza, preto poslu iba 10K¢, lebo kvoli
suchu sa im urodilo mélo zrna a tiez Girady im nedovolili ist na zarobky do Rumun-
ska. Z farnosti Osturna prisla odpoved, v ktorej je vysvetlena zlozitd situdcia farnosti.
Z Velkého Sulina (dne$ny Sulin) pri$la na vyzvu negativna odpoved.”

Zo svidnickeho dekanatu zareagovali tri farnosti. Veriaci zo Stefurova nijako
nepodporili klstor sestier, kedZe nemali Ziaden pozemok na predaj, ani na vyuzitie
a nechceli robit Ziadne zbierky, lebo narod je velmi chudobny. Duchovny vyzval aj
eparchidlne riaditelstvo, aby prehodnotili cely projekt, ktory budovat nie je spravne
v tychto tazkych ¢asoch. Dekan zo Soro¢ina (dnesny Stroc¢in) odpovedal, Ze nema-
ju k dispozicii vhodny pozemok, ale v nedalekej Mergeske (dne$na Nové Polianka)
sa nachadzaju 4/8 kantorského pozemku, kde este stoji stara fara, ktora sice nie je
v zlom stave, ale dostupnost do Mergesky na voze a na saniach je velmi zI3, v zime je
tazko dostupna aj pesi. Pozemok aj starti faru by mohli predat, ale tazko najst niekde
kupca. Ro¢ne vsak bud posielat 50 - 100 K¢. Duchovny z Vy$ného Svidnika (dnesny
Svidnik) napisal, Ze farnost by sice mohla na tento ciel predat 1 - 2 jutra farskej pody,
ale kedZe farnost nema vela tychto pozemkov, radsej by s predajom este pockal. Ro¢-
ne vSak mozu prispievat 100 - 150 K¢. Gréckokatolicka narodna skola ma dva udi-
telské byty a dve triedy, z ktorych sa vyuZiva jeden ucitelsky byt a jedna ucebna. Vo
zvy$nych priestoroch by sa mohla zriadit materska $kola. Pre lepsie predstavenie
situdcie na konci listu nakreslil plan budovy spominanej skoly, ku ktorému pridal aj
kratke popisy.®

Z gemerského dekandtu okrem Telgartu odpovedala aj farnost Verndr, kde
posobil Pavol Spisak®, ktory vo farnosti vykonal zbierku s vytazkom 46 K¢. Poslal
vSak 100K¢, pretoze zvySok on sam doplatil a prosil, aby sa to bralo ako dar celej far-
nosti. KedZe st najbiednejsia farnost, nemézu ni¢ predat, ale ro¢ne mo6zu na rehol-
ny dom obetovat 50K¢. On sam obetoval aj 10 sv. liturgii. Ak by mu prisla sltibena
kongrua za rok 1927, obetoval by tri mesacné platy a neskdr by ro¢ne prispel 100 K¢.

V levo¢skom dekanate odpovedal iba duchovny z Blazova, ktory v liste z 19. jula
uviedol, Ze nikto sa neprihlasil do rehole.®

Z lomianskeho dekanatu 27. jula oznamil knaz z Lomného, Ze farnost kazdy rok
posle na klastor 200 K¢ z farskej kasy.®

Vo vranovskom dekanate vo farnosti Cemerné sa veriaci zaviazali ro¢ne posielat
100 K¢ a z Juskovej Vole 50 K¢. Pozemok na predaj a ani na postavenie materskej skoly
nemali. Napriek finanénym problémom s financovanim skoly a stavebnym pracam
na farskych budovéch, veriaci z Ci¢avy ro¢ne prisltibili poslat 100 K¢ a veriaci z Rus-

79 AGAP, f. BA, 1. 1928, inv. €. 317, sign. 1945/2575, sign. 1945/2540, sign. 1945/2576, sign. 1945/2587
asign. 1945/2686.

80 AGAP, f. BA, 1. 1928, inv. €. 317, sign. 1945/2451, sign. 1945/2245 a sign. 1945/2328.

8 Pavol Spisak (1901 - 1975), gréckokatolicky kiiaz vo Vernari v rokoch 1928 - 1935.

82 AGAP, f. BA, 1. 1928, inv. €. 317, sign. 1945/2601.

8 AGAP, f. BA, r. 1928, inv. €. 317, sign. 1945/2539.

84  AGAP, f. BA, 1. 1928, inv. €. 317, sign. 1945/2705.
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kého Kazimira (dne$nyVy$ny Kazimir) 100 K¢. Dalgia farnost z tohto dekanatu, ktora
odpovedala na vyzvu boli Sedliska, ktoré by ro¢ne poslali 100 - 150 K¢, ale pozemok
na predaj alebo na vybudovanie materskej $koly nemali.®s

V kosickom dekandte farar z Cestic oznamil, Ze nikto nechce vstupit do reho-
le. Z Klecenova tiez prisla negativna odpoved. Fardr zo Zdoby napisal, zZe vo far-
nosti maju 2 jutra pozemkov, z ktorych zisky vSak potrebujt na udrziavanie cerkvi.
Vhodny pozemok na postavenie materskej skoly nemali, ale kazdoro¢ne by mohli
prispievat 100 K¢. Zo Slanského Nového Mesta prisla odpoved, Ze vhodny pozemok
na predaj nemajt, ani pozemok pre matersku skolu, ale po dobu piatich rokov mézu
ro¢ne posielat 100 - 200 K¢. Farnost Kosice objednala zvony, preto ro¢ne mohli poslat
iba 200K¢. Casom, spolo¢ne s pohrebnym spolkom, by véak mohli zvysit podporu
na 500 K¢

Mikulds Podhajecky®” z Brusnice v stropkovskom dekanéte pontikol myslienku,
aby sa k predaju pozemkov zaujal jednotny postup, pricom on by mohol podarovat
okolo 2000K¢. Duchovny z Minoviec odpovedal, Ze mitiovska a vy$noolsavska far-
nost mozu pat rokov posielat kazda po 100K¢, nemaju ziadny pozemok na predaj
a do rehole sa neprihlasilo Ziadne dievca. Z Rafajoviec sa veriaci zaviazali kazdy rok
posielat 8o - 100K¢. Fardr z Vysnej Olky, spravoval aj farnosti v Repejove a Pakos-
tove, napisal, Ze z Olky a Repejova mozu ro¢ne posielat po 100K¢, z Pakostova len
po 50K¢. V ol¢anskej farnosti by sa mohol predat jeden pozemok, ani v jednej far-
nosti sa véak nenachddzal vhodny pozemok pre materska skolu.®

Z vilagského dekandtu z Humenského Rokytova (dnesny Rokytov pri Humen-
nom) a Vy$nej Radvani (dne$nd Radvan nad Laborcom) poslali negativne odpovede.
Duchovny zo Zbudskej Belej prisltbil, Ze ro¢ne budu posielat 100 K¢. Kiaz z Vila-
gu (dnesné Svetlice) odpovedal, Ze za cely rok nazbierali do ,zvonceka“ iba 230 K¢,
z ¢oho 130K¢ dali cudzi Iudia. Farnost teda bola biedna, ale farar prislubil, Ze ak sa
zlepsi jeho situdcia, rad pomoze podla svojich moznosti.®

V laboreckom dekanate v Medzilaborciach mali vhodny pozemok blizko cerkvi
na vybudovanie materskej skoly a ¢o najskor by privitali prichod sestier sluzob-
nic do ich farnosti. Ro¢ne budu posielat aspori 100 K¢. V Habure nemali pozemok
na predaj, ale vynosy z asti farskej pddy by mohli pouzit na podporu sestier, pricom
ro¢ne mohli prispievat 50 - 100 K¢. Vo farnosti sa nachddzala nevyuzita budova cir-
kevnej $koly, ktora mohla byt pouZit pre materskii $kolu. Duchovny z Certizného
napisal, Ze farnost ma velké dlhy a tak neméze robit Ziadne zbierky pre sestry.*

Z hostovického dekanatu na list odpovedalo osem farnosti. Vo Vysnej Jablonke
nemali Ziadny pozemok na predaj, ani pre matersku $kolu, ale boli ochotni kazdy
rok urobit pre sestry vo farnosti zbierku. Zo Zvaly prila negativna odpoved. Z Cuka-

85 AGAP, f. BA, 1. 1928, inv. ¢. 317, sign. 1945/2308, sign. 1945/2406 a sign. 1945/2523.

8 AGAP, f. BA, 1. 1928, inv. ¢. 317, sign. 1945/2522, sign. 1945/2468, sign. 1945/2460, sign. 1945/2461
asign. 1945/2452.

87 Mikuld$ Podhajecky (1877 - 1945 ?), gréckokatolicky fardr v Brusnici v rokoch 1906 - 1945.

88 AGAP, f. BA, 1. 1928, inv. €. 317, sign. 1945/2602, sign. 1945/2603, sign. 1945/2595 a sign. 1945/2227.

89 AGAP, f. BA, 1. 1928, inv. €. 317, sign. 1945/2788, sign. 1945/2819, sign. 1945/2466 a sign. 1945/2919.

90 AGAP, f. BA, 1. 1928, inv. ¢. 317, sign. 1945/2492, sign. 1945/2309 a sign. 1945/2423.
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loviec informoval miestny knaz, ze nemajt nehnutelnost na predaj, ale vo filidlnej
obci Parihuzovce je pozemok na predaj, avsak nemaja Ziadneho kupca. Ak by sa
zmenili okolnosti, budd o tom informovat. V Péolinom sa dohodli, Ze ro¢ne budu
pre sestry obetovat 100 K¢. Stakéin nemal ziadnu cirkevnti podu na predaj a veria-
ci ro¢ne mohli prispievat 100K¢. Duchovny zo Stariny neodportcal predavat far-
ska pddu, lebo by sa tym potvrdili plané reci schizmatikov, zZe gréckokatolicka cir-
kev je majetkom biskupa, preto na sestry nechcel prispievat Zziadnou sumou. Veriaci
z Pichni chceli v priebehu 5 rokov poslat 500 K¢.

Tieto odpovede duchovnych z jednotlivych farnosti vladyku Gojdi¢a ubezpeci-
li v tom, Ze zalozenie klastora sestier sluzobnic a ich ¢innost v eparchii je potrebna
a bude podla ich moznosti aj finan¢ne podporovand. Zaroven sa vsak presvedcil, ze
finan¢né prostriedky, akokolvek tiprimné a Stedré, nestacia na realizaciu myslien-
ky, preto sa 30. jula 1928 obratil aj na apo$tolski nunciataru v Prahe, ktort ziadal
o pomoc pre toto dielo. Konstatoval, Ze v eparchii nie je klastor a eparchia ani nema
prostriedky na jeho zalozenie. Zd6raznil, ze povolania by boli, ale nieto reholného
domu. Kratka odpoved prisla z prazskej nunciattry uz 8. augusta. Stalo v nej, ze Zia-
dost bola prijata a hned odoslana Svatej stolici.*

Dalgie finan¢né zdroje na vybudovanie kléstora a zaroven eparchialneho siro-
tinca hladal v Spréave jubilejného fondu, ktora okrem iného informoval, Ze uz kupil
pozemok za 130 000 K¢ a teraz kona zbierky po eparchii.®

Medzitym na eparchialny arad prichédzali dalsie odpovede a finan¢éné pros-
triedky z farnosti, ktoré mali sluZit na podporu sestier sluZobnic a vystavbu sirotin-
ca. Z Malého Lipnika prislo zaciatkom oktobra 100 K¢, z Ruskej Novej Vsi a filidlnej
obce Abranovce spolu 290 K¢ a kilaz z Valaskoviec poslal zbierku 22 K¢. Farnost Kere-
$tvej (dnesnd Okruzna) 4. decembra podporila sestry sluzobnice sumou 100 K¢.%

Zbierky pokracovali aj v roku 1929. Farnost Soma zaslala 72 K¢ a v aprili duchov-
ny poslal list o darovani pozemku pre sestry, o ¢om sa este mal poradit s vladykom
Gojdi¢om. Dalgich 100K¢ poslal opit farar z Malého Lipnika, ktoré sa vyzbierali
na sviatok Povysenia sv. kriza. Kiiaz z Valaskoviec poslal 33 K¢ z myrovania na sviatok
Pokrov a prisltbil urobit este jednu zbierku, aby dozbieral peniaze do sumy 50K¢.
V decembri poslal dalsich 20 K¢

9 AGAP, f. BA, 1. 1928, inv. . 317, sign. 1945/2410, sign. 1945/2356, sign. 1945/2381, sign. 1945/2274, sign.
1945/2218, sign. 1945/2431 a sign. 1945/2430.

92 AGAP, f. BA, 1. 1928, inv. €. 317, sign. 1945/2137. Koncept listu P. Gojdi¢a Apostolskej nunciattire
v Prahe. Pre$ov 29. (30.) 7.1928 a Odpoved Apostolskej nunciattry v Prahe P. Gojdicovi. Praha 8. 8.
1928.

93 AGAP, f. PS, 1. 1929, inv. ¢. 64, sign. 51. Ziadost P. Gojdi¢a na jubilejny fond o podporu k zalozeniu
sirotinca. PreSov 6. 8.1928.

94 AGAP, f. BA, 1. 1928, inv. ¢. 317, sign. 1945/3697, sign. 3830, sign. 1945/4526 a f. Podaci protokol (PP),
1. 1928, inv. ¢. 231, sign. 4271. List bol na eparchidlnom tirade zaevidovany 21. novembra 1928.

95 AGAP, f. BA, 1. 1929, inv. ¢. 318, sign. 88, sign. 3758, sign. 4056 a sign. 4709 a f. PP, . 1929, inv. ¢. 232,
sign. 1289. List bol na eparchidlnom trade zaevidovany 5. aprila 1929.
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Prichod sestier sluzobnic do Presova

Prichod sestier sluzobnic do PreSova je v reholnej kronike zapisany takto:
,Na prosbu jeho Preosvietenstva Pavla Gojdic¢a Radu sv. Bazila Velkého a s dovole-
nim ministerstva v Prahe prisla starsia sestra Veronika, hlavna prestavena Sestier
sluzobnic Precistej Panny Madrie Neposkvrnene pocatej z Ivova do Presova do knaz-
ského semindra 10. septembra 1928 roku 0 22.00 hodine vecer. So starSou sestrou pri-
cestovali $tyri sestry. Sr. Eudokima prestavend, sr. Teonia zastupkytia, sr. Mitrofana
ucitelka a sr. Kriskentia pre sluzbu chorym.** Tymto sa zacali pisat prvé strany histo-
rie pdsobenia sestier sluzobnic v Preovskej eparchii na Slovensku.

Sestry hned po prichode prevzali spravu kuchyne a hospodarstva v kinazskom
semindri,” kde im vladyka nechal pripravit miesto na byvanie. Mali k dispozicii Styri
izby: kaplnku, pracoviiu, spéliiu a hovorniu. Okrem toho aj kapeliiu a $atnik. V izbe
urcenej na kaplnku bol novy oltar bez bohostanku, ktory rezbar Alojz Nevicky®®
nestihol dokoncit. Nad oltdrom bol zaveseny velky obraz Matky BozZej s dietatkom
Jezisom na kolenach. Boli tam $tyri nové klakatka a $tyri stolicky. Kaplnka bola ¢er-
stvo pomalovana. V pracovni mali sestry k dispozicii velky stdl a Sijaci stroj, bola tu
skrina, dve stolicky a velky obraz Poslednej vecere. Hovoria bola tplne prazdna.
V spélni mali sestry Styri zelezné postele, umyvadlo, dve skrine, jednu na bielizen
a druhd na oblecenie, styri stolicky, a na stene visel novy obraz Matky ustavi¢nej
pomoci.®

Ked sestry prisli vecer do Presova, v kilazskom seminari uz vSetci spali, okrem
veducej kuchyne pani Karvatovej a vladykovho sluhu Mikulasa Feddka s manzel-
kou Helenou, ktora tiez pracovala v seminari. KedZe vladyka nedostal telegram
s informaciou o ich prichode, isiel si pokojne lahnut spat. Sluha ich srde¢ne pri-
vital, postaral sa o veCeru a od vicerektora Kell6 vypoZical postel. Sestry sa po veceri
pomodlili a i$li okolo 23.00 hodiny spat.”

Na druhy den isli na sv. liturgiu k sestram bazilidnkam, ktoru sluzil vladyka
Gojdic. Sestry bazilianky v tej dobe Zili v biskupskej rezidencii, kde bol aj dievcen-
sky internat. Po sv. liturgii sestry bazilidnky pozvali sestry sluzobnice do hovorne
na spolo¢né ranajky. Po ranajkach prisiel nové sestry privitat vladyka, ktorému gene-
rdlna predstavena Veronika Gargil predstavila spolusestry aj s ich poslanim. Ses-
tra Eudokima bola ur¢ena za predstaventi komunity a pre pracu v materskej skole
a na sitie bohosluzobnych ruch. Sestra Tednia bola zastupkynia predstavenej a dosta-
la na starost spravu kuchyne. Sestra Mitrofana mala ucit v $kole alebo byt vychova-
vatelkou v internate ¢i sirotinci. Sestra Kriskentia sa mala starat o chorych. Vladyka
sa velmi potesil, Ze prisli sestry, aké si prial. Po prvom stretnuti s vladykom isli sestry
do katedrdlneho chramu na spievanu sv. liturgiu. V tento der bol v Presovskej epar-

96 PASSP, Icmopis domy Cecmep Caymce6Huys IIpecesmoi Jisu Mapii Henop. 3auamoi 6 IIpswesi
(dalej: PASSP, Icmopis domy), s. 1.

97 HoBoctu. MoHaxuuu Taks 38aHHbI Cectpst Crnyrxe6uunpt. In: PYCCKOE CJIOBO, t. 5,1928, 21. 9.
1928, ¢. 32 (203), s. 4.

98 Alojz Nevicky, eparchidlny rezbar a restaurdtor.

99 PASSP, Icmopis domy, s.1- 2.

o V]adyka P. Gojdi¢ v tom ¢ase byval v kiiazskom seminéri.

1ot PASSP, Icmopis domy, s.1- 2.
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chii sviatok Statia hlavy sv. Jana Krstitela. Ludia v chrame nechceli sestram uvolnit
miesto. Ked sa o tom neskor vladyka dozvedel, prosil sestry o odpustenie za sprava-
nie svojich veriacich a ur¢il sestram stéle miesto v chrame. Sestry po prichode do Pre-
$ova velmi rychlo pocitili neprijatie, najma zo strany knazov."

Na obed boli pozvané k sestrdm baziliankam a neskor navstivili rektora knaz-
ského semindra Simeona Smandraya', ktory ich prijal velmi chladne a odmerane.
Potom si sestry isli po pozehnanie k vladykovi, ktory ich povzbudzoval k svatosti
a prosil ich, aby sa nenechali odradit krizmi a tazkostami, lebo ,bez kriZa niet sva-
tého Zivota“ Velmi si prial, aby sestry boli veselé, spokojné a stastné, aj ked prisli
do cudzieho kraja. Prisltbil im, Ze sa za ne bude modlit. Zaroven ich prosil, aby cho-
dili do katedraly na sv. liturgie, utierne a vec¢ierne, a tak davali dobry priklad fTudom.
Potom dal sestre Veronike 1000 K¢ na potreby sestier a udelil im pozehnanie.*

Uz 15. septembra 1928 sa sestra Veronika rozlucila s vladykom Gojdi¢om
a odcestovala do vova. Cestou sa zastavila v Uzhorode, aby sa stretla s kandidatka-
mi, ktoré cheeli vstupit do Kongregacie sestier sluzobnic.>> Diia 21. septembra 1928
mu poslala dakovny list, v ktorom ho informovala aj o novych duchovnych povola-
niach v Uzhorode, kde o vstup do kongregacie poziadalo 15 diev¢at, z ktorych iba Sest
bolo prijatych, lebo ostatné diev¢ata nemali v poriadku vsetky nalezitosti potrebné
pre vstup do rehole. Po prichode do 'vova informovala sestry o novej misii v PreSove
a o posviacke kaplnky, ¢o ich natolko oslovilo, Ze ,vSetky sestry teraz chct ist do Pre-
Sova“os

Zaver

Vladyka Gojdic¢ velmi chcel, aby sestry sluzobnice pdsobili v Presove, a tento
zamer sa mu podarilo aj uskutocnit. Jeho snaha zalozit eparchidlny sirotinec, ktory
by bol zaroveri aj klastorom pre sestry sluzobnice, sa nestretla s jednozna¢nym poro-
zumenim a podporou. Avsak ovela viac bolo tych, ktori toto jeho dielo podporovali
avideli v iom Bozi zdmer. Prejavilo sa to zvlast vo finan¢nej pomoci farnosti a jed-
notlivcov, o om bazilidn Marian Potas v Zivotopise Gojdica napisal:

,V zbierke na sirotinec bola $tedrost darcov, medzi nimi aj nasich prostych l'udj,
taka velkd, Ze otec biskup mohol postupom ¢asu rozsirit svoje pévodne skromné pla-
ny a napokon postavit monumentdlny pamatnik - najkrajsiu, alebo jednu z najkraj-
Sich budov v Presove s velkou zahradou, v ktorej bola aj lurdska jaskyma. o7

102 PASSP, Icmopis domy, s. 3 - 4.

103 Simeon Smandray (1874 - 1947), gréckokatolicky kiiaz, v rokoch 1928 - 1933 rektor knazského semi-
narav PreSove.

104 PASSP, Icmopis domy, s. 5.

105 PASSP, Icmopis domy, s.7 - 8.

106 AGAP, f. PS, 1. 1929, inv. ¢. 64, sign. 51. List V. Gargil P. Gojdi¢ovi. Lvov 21. 9. 1928.

107 POTAS, M. Dar ldsky, s. 122.
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0. vyrocie od biskupskej chirotonie Dr. Vasila Hopka
za pomocného presovského biskupa

PETER STURAK

Presovskd univerzita v Presove
Gréckokatolicka teologickd fakulta

Abstract: Along with Bishop Gojdi¢, ThDr. Vasil Hopko, an auxiliary bishop of Presov, ranks among the
greatest personalities of the Greek Catholic Church in Slovakia. He was beatified by the Pope John Paul
I in 2003. The local Church so received an ardent advocate and a pleader before God. Already during
his earthly life Bishop Hopko amazed people by his piety, zeal and his love for the Church. He served as
an example of profound faith and humble prayer. Owing to his virtues, he was appointed to the office
of auxiliary bishop of PreSov in 1947. This year we commemorate 7oth anniversary of his consecration.
The presented paper introduces this ceremonial act in the context of the difficult times the local Greek
Catholic Church had to face after the end of WWII and before its liquidation by the totalitarian regime.
Our Bishop Vasil Hopko was among the first victims of this regime.

Key words: Greek Catholic Church. Eparchy. Bishop Hopko.

Presovsky arcibiskup a metropolita Mons. Jan Babjak S] v tivode publikécie
Zostali verni II. priblizuje jej ciel tymito slovami: ,Predstavujeme v nej biskupov
a krazov gréckokatolickej cirkvi, ktorych pevné charaktery sa osvedcili v ohni sku-
ok a utrpeni pocas dlhych rokov. Preto st pre nds velkymi vzormi a nimi zostdvaju aj
po smrti. Su povzbudenim a prikladom pre vsetkych ludi, ktori sa snazia Zit charak-
terne, podla viery a podla svojho svedomia.“

Tohto roku si Gréckokatolicka cirkev na Slovensku pripomina viacero vyznam-
nych vyro¢i, medzi nimi aj 70 rokov od biskupskej vysviacky pomocného presov-
ského biskupa ThDr. Vasila Hopka. V jeho osobnosti dostala miesta cirkev v roku
2003 od vtedajsieho Svatého Otca Jana Pavla II. svoj treti velky dar. Dria 14. septem-
bra pocas apostolskej cesty v nasej vlasti pri slavnostnej svitej liturgii v Bratislave-
-Petrzalke vyhlasil za blahoslaveného pomocného presovského biskupa ThDr. Vasila
Hopka* (spolu s nim aj reholnt sestru Zdenku Schelingovu). Vo svojom prihovore

1 BABJAK, J. SJ.: Zostali verni. Osudy gréckokatolickych kitazov I zvizok (5. - 8. diel). Prefov :
PETRA, 2011, 5. 7.

2 Vasil Hopko sa narodil 21. aprila 1904 v obci Hrabské, nedaleko Bardejova. Zdkladné a stredogkol-
ské vzdelanie ziskal v Bardejove a v PreSove, kde maturoval na madarskom evanjelickom gymnaziu.
Teologické $tadium ukondil v PreSove v roku 1928. Za knaza ho vysvatil biskup Gojdi¢ 3. februara
1929. Jeho prvym pdsobiskom az do roku 1936 bola prazska farnost. V tomto roku ho biskup Gojdi¢
povolal do Presova, kde sa stal $piritudlom kilazského semindra. V roku 1937 uz posobi ako konzi-
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vyzdvihol novych blahoslavenych, ked povedal: ,Obaja stoja pred nami ako Ziarivé
priklady vernosti z Cias tvrdého a nemilosrdného ndbozenského prenasledovania. Bis-
kup Vasil nikdy nezaprel svoju prislusnost ku Katolickej cirkvi a vernost pdpezovi.
V nasledujucich riadkoch predstavime samotny slavnostny akt biskupskej
vysviacky Dr. Vasila Hopka za vobec prvého pomocného biskupa v dejindch Presov-
skej gréckokatolickej eparchie v kontexte doby, v ktorej sa Gréckokatolicka cirkev
v byvalom Ceskoslovensku v danom obdobi v rokoch 1945 - 1950 nachadzala.
Obdobie po skonceni druhej svetovej vojny neprinieslo gréckokatolickej cirkvi
mnoho radosti. Skon¢enim vojny Sovietsky zvdz ,posunul® svoje hranice do stre-
du Eurdpy a zacal tu budovat svoje eurdpske impérium. Vstup Sovietskeho zva-
zu do stredoeurdpskej oblasti a jej pretvorenie v jeho sféru vplyvu malo za nasle-
dok, ze stredna Eurépa ako mocensko - politicky pojem takmer prestala existovat
a jej Staty mali zna¢ne oslabentt moznost urcovat svoj zahrani¢ny a vnutropoliticky
vyvin. Z toho dévodu aj korene pricin povojnovej likvidacie gréckokatolickych cirkvi
na Ukrajine (1946 a 1949), v Rumunsku (1948) a v Ceskoslovensku (1950) je potrebné
hladat v ,Moskve.“t Situdcia po skonceni druhej svetovej vojny vsak zacatiu proce-
su likvidacie Gréckokatolickej cirkvi v Ceskoslovensku priamo nenasved¢ovala. Bis-
kup Gojdi¢ bol napriklad jedinym katolickym biskupom na Slovensku, ktory zlozil
slub vernosti do ruk predsedu ¢eskoslovenskej vlady Klementa Gotwalda. Aj napriek
svojej niekolkokrat preukazanej lojalite sa vSak biskup Pavol Gojdi¢ postupom casu
od novej vlady dockal iba sklamania.5 Azda jednym svetlym okamzikom v tejto tur-
bulentnej dobe bolo vymenovanie Dr. Vasila Hopka za pomocného presovského bis-
kupa. Biskup Pavol Gojdi¢, OSBM uvedomujuc si totiz mnohost povinnosti a tloh
vyplyvajtcich z novej situdcie a zdroven predvidajtc aj negativne politické zmeny
v republike, podal Ziadost Svitej stolici v Rime o pridelenie pomocného biskupa,
ktoré malo umoznit lepsie poucovat a posiliiovat narod vo viere. Navrhol piatich
kandidatov. V uzsom vybere zostali len tito dvaja: Dr. Vasil Hopko, tajomnik bis-
kupa Gojdi¢a a Dr. Miron Podhajecky, $piritudl knazského seminara.® Papez Pius
XII. bulou zo dia 2. januara 1947 prvykrat v historii PreSovskej eparchie vymeno-

storidlny konzultor. Gojdi¢ si ho vybral za svojho tajomnika. Po ziskani doktortu z teoldgie pred-
nasal moralnu a pastoralnu teoldgiu na Vysokej $kole bohosloveckej v Preove. Dila 2. janudra 1947
bol vymenovany za pomocného presovského biskupa a 11. maja v tom istom roku bola jeho biskup-
ska konsekracia. Po tzv. PreSovskom sobore bol zatknuty, uvdzneny a nasledne odsudeny na 15
rokov vdzenia. Pre zly zdravotny stav mu bol v roku 1964 trest preruseny, do¢asne bol umiestneny
do klastora v ¢eskom Oseku. Definitivne na slobodu bol prepusteny v roku 1968. Diia 2. aprila 1969
ho papez Pavol VI. vymenoval za svitiaceho biskupa Presovského gréckokatolickeho biskupstva.
Zomrel 23. jula 1976 v PreSove. Jeho telesné pozostatky su uloZené v krypte Katedralneho chramu
svdtého Jana Krstitela. Papezom Janom Pavlom II. bol vyhldseny za blahoslaveného pocas jeho apo-
Stolskej cesty na Slovensku 14. septembra 2003 v Bratislave.

3 Homilia Svdtého Otca na beatifika¢nej sv. omsi v Bratislave - Petrzalke. In: Duchovny pastier, ro¢.
84, SSV: Trnava, 2003, s. 419.

4 CORANIC, J.: Z dejin Gréckokatolickej cirkvi na Slovensku. Ceské Budéjovice : Sdruzeni sv. Jana
Nepomuckého pii Biskupstvi ¢eskobudéjovickem, 2014, s. 301.

5 CORANIC, J.: Z dejin Gréckokatolickej cirkvi na Slovensku. Ceské Budéjovice : SdruZeni sv. Jana
Nepomuckého pii Biskupstvi ¢eskobudéjovickem, 2014, s. 302.

6 Porov. DANCAK, F. : Aby vsetci jedno boli. Preov : Petra, n.o., 2007, 5.19.
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val pomocného biskupa v osobe Dr. Vasila Hopka, ako tituldrneho biskupa midilen-
ského a zdroven za svitiaceho presovského biskupa.” V bule zo diia 2. janudra 1947
z Rima sa okrem iného pise:

,Pius biskup, sluha sluzobnikov boZich zasiela obltibenému synovi Vasilovi Hop-
kovi, kniazovi obradu byzantsko-slovanského, ndSmu vntitornému komornikovi, pro-
fesorovi teologickej akadémie v PreSove, menovanému za tituldrneho biskupa Midi-
lenského a za pomocného terajsiemu biskupovi presovskému, pozdrav a apostolské
pozehnanie.

Starajtc sa o trad najvyssieho apostoldtu, zvereny nasej poniZenosti od Vecné-
ho ndcelnika Pastierov, usilujeme sa, aby cirkevni predstaveni, menovite ti, ktori stoja
na Cele diecézy co do rozlohy a cisla veriacich prevysujucich, mali niekedy z odévod-
nenych pricin pomocnych biskupov, ktori by im mohli vo vykondvani pastierskej tilohy
vydatnii pomoc poskytniit. Niektorym biskupom Apostolskd Stolica prideluje nieko-
ho z vyznacnych osobnosti onych diecéz, ktoré kedysi prekvitali v cnostiach a ndboz-
nosti, hoci pre pomerové zmeny a pre krivdy stratili predoslu Ziariacu slavu. Tak teda,
kedZe ctihodny brat Pavol Gojdic, biskup presovsky od tejto Apostolskej Stolice Ziadal,
aby obzvldst'v terajsich pomeroch k vicsej obozretnosti ¢o do spravovania jemu zve-
renej diecézy bol prideleny pomocny biskup, my o dobro dusi starajtic sa ¢o najsvedo-
mitejsie poradiac sa s ctihodnym nasim bratom, tajomnikom Svdtej Kongregdcie pre
Vychodnt Cirkev, uzndvame za dobré vyhoviet predostretej Ziadosti, a Teba z najvys-
Sej nasej moci vyhlasujeme za pomocnika hore spomenutého biskupa Pavla a aby si
mohol a bol silny vykondvat s jeho povolenim pontifikdlne tilohy a ostatné pastierske
tak v meste, ako aj v celej presovskej diecéze. K tomu Teba menujeme z tej istej nasej
moci za tituldrneho biskupa Midilénskej diecézy v provincii Numidskej...® Nasledne
ho biskup Pavol Gojdi¢ vymenoval diia 8. januéra za generalneho vikdra. Samotné
menovanie za biskupa Dr. Vasila Hopka zastihlo v Bardejove, kde si svedomito plnil
svoje pastora¢né povinnosti. V tom ¢ase totiz zakerna choroba vyradila z duspastier-
skej ¢innosti bardejovského gréckokatolickeho fardra Alojza Kendrovského. Pocas
choroby, ako aj po jeho smrti, na konci roku 1946 ho v Bardejove zastupoval prave
Vasil Hopko.”

Samotnu pripravu takejto velkej slavnosti a pozyvajtce listy a odpovede zainte-
resovanych na ne mozeme sledovat na zaklade koreSpondencie zachovanej v Archi-
ve Arcibiskupského tiradu v Presove. V liste zo dia 3. méja 1947 je odpoved praz-
ského arcibiskupa Josefa Berana, ktory vyjadril podakovanie biskupovi Gojdicovi
za pozvanie na vysviacku a taktiez podal informaciu o prichode do Presova a zaro-
veni sa ospravedlnil, Ze po slavnosti musi odcestovat naspét do Prahy. Citujem: ,,...
Deékuji za Vias laskavy dopis i za pozvdni a pohostinstvi. Rdd prijedu do Presova, abych

7 AGAP, Beznd agenda, Spisy, 1. 1947, inv. ¢. 463, sign. 611.

8 AGAP, bez sign. Bula zo dria 2. janudra 1947 z Rima o menovant za tituldrneho biskupa Midilenského
a za pomocného biskupa presovského ThDr. Vasila Hopku.

9 VORONAK, J.: ThDr. Vasil Hopko - pomocny presovsky biskup. In: Blahoslaveny biskup Vasil' Hop-
ko (1904 -1976). Zbornik prednasok z vedeckej konferencie konanej na GTF PU v Pre§ove v roku
2004. Presov : PETRA, 2004, s. 41.

1o KORBA, E.: Na mnohaja i blahaja ljeta, vladyko! In: Slovo - ¢asopis Gréckokatolickej cirkvi, ro€. 6, ¢.
5,1972, S. 9.
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spolusvétil nového pana svéticiho biskupa. Odletél bych se svym sekretdrem z Prahy
v sobotu 10. kvétna a pfiletéli bychom do Kosic v 18.30 hodin... Zpét bychom pak zase
do Prahy odletéli v pondéli rdno v 6.05 z Kosic. Je mi lito, Ze nebudu moci se zdrZeti
déle u Vis, jsem vsak na visitacich a porddek je jiz drive stanoven, takze musim byti
zase v Utery rdno na Zbraslavském vikaridté na bifmovani...* Biskup Pavol Gojdi¢ vo
svojej odpovedi zo dna 6. méja vyjadril radost z prijatia pozvania a uistoval arcibis-
kupa Berana o zabezpeceni jeho pobytu v Presove. Citujem: ,....S velkym potesenim
sme prijali radostnii zvest, Ze rdcite priletiet v sobotu do Kosic. Na letisku Vds bude
¢akat nds Mons. Dr. Hopko.“> Ako pri kazdej velkej slavnosti aj tu sa vyskytli prob-
lémy, ktoré bolo potrebné riesit. Suviseli napriklad s pritomnostou banskobystric-
kého biskupa Andreja Skrabika. Tento o. biskup najprv listom zo dfia 26. aprila 1947
potvrdil svoju ticast na slavnosti vysviacky a informoval aj o svojom prichode a tak-
tiez o sprievode, ktory ho bude doprevadzat. Citujem: ,UzZ aj preto, aby sme doku-
mentovali a utuzovali jednotnost nasu, ochotne vyhoviem Tvojej vz. Ziadosti a pri-
dem na konsekrdciu npd. biskupa Hopku*. Dalej informoval o sprievode, ktory s nim
docestuje a to menovite: ,, ...Rdd by som so sebou vzal méjho dp. ceremondra Joze-
fa Murdra a tak mimo mria by prisli dvaja knazi - Andrejkovic, Murdr a méj Sofer.
Neviem, ¢i tolki to nerobime starost ohladom ubytovania...“3 Biskup Gojdi¢ vo svojej
odpovedi vyjadril radost z prijatia pozvania a ubezpecil, Ze vsetky nalezitosti ohlad-
ne jeho pobytu budu zabezpecené. Situdcia sa znac¢ne zacala menit, nakolko v liste
zo dnia 7. mdja informoval biskupa Gojdica o svojej chorobe. Citujem: ... Ja som sa
s velkou radostou chystal vyhoviet Tvojej ziadosti, ale uZ vyse tyzdria som silne pre-
chladnuty, teraz tak zachripnuty, Ze nevlddzem nahlas hovorit, tak nardza na tazkost
moja cesta do Presova...“4 Biskup Gojdi¢ v odpovedi hned na druhy den vyjadril naj-
prv zarmttenie z tejto okolnosti a zaroveni poprosil biskupa Skrabika, aby predsa
do PreSova prisiel a uistil ho o modlitbach za neho. Citujem , Velmi ma zarmutil Tvoj
vzneSeny dopis..., dalej o tom uz kazdy vie v Presove, Ze prides, a keby si neprisiel [udia
by sa nad tym velmi zastavili... Do soboty je este daleko a budeme sa modlit, aby sa
Tvoj zdravotny stav zlepsil.“ Taktiez st podrobne dokumentované pozyvajuce listy
a odpovede pozvanych hosti zo strany civilnych tradov. Pre ilustraciu vyberdm iba
niektoré. Tak napriklad predseda Slovenskej ndrodnej rady v liste zo diia 24. apri-
la informoval biskupa Gojdi¢a o tom, Ze: ,Predsednictvo Slovenskej ndrodnej rady
Vam dakuje za upovedomenie, ze Sv. Otec Pius XII. rdcil vymenovat Msgr. Dr. Vasila
Hopku za svitiaceho biskupa presovského, ako aj za ldskavé pozvanie na vysviacku
menovaného... Rokujtic o tomto pozvani, Predsednictvo Slovenskej ndrodnej rady sa
uznieslo delegovat'v svojom zastupeni pdna kanonika Andreja Cvinceka, podpredsedu

u AGAP, Prez. spisy, n. 32/1947. List prazského arcibiskupa Josefa Berana biskupovi Gojdicovi a jeho
odpoved nari.

2 AGAP, Prez. spisy, n. 32/1947. List prazského arcibiskupa Josefa Berana biskupovi Gojdicovi a jeho
odpoved nari.

3 AGAP, Prez. spisy, n. 32/1947. List banskobystrického biskupa Andreja Skrdbika biskupovi Gojdicovi
zo dria 26. aprila 1974 a odpoved nari zo dria 28. aprila t .1.

14 AGAP, Prez. spisy, n. 32/1947. List banskobystrického biskupa Andreja Skrdbika biskupovi Gojdicovi
zo dria 7. mdja 1947 a odpoved nari z 8. mdja t .r.
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Slovenskej ndrodnej rady...“s Podobnym spésobom je adresovany list z Uradu pred-
sednictva vlady v Prahe, v ktorom sa uvddza, Ze vladu bude na slavnosti zastupovat
minister dopravy Dr. Ivan Pietor.®

Biskupska konsekracia sa konala 11. mdja 1947 v Katedralnom chrame svitého
Jana Krstitela v Presove. Hlavnym svatitelom bol presovsky biskup Pavol Gojdic.”
Dalgimi dvomi boli prazsky arcibiskup Dr. Josef Beran, ktory bol byvalym profeso-
rom Vasila Hopka na Teologickej fakulte v Prahe, a biskup Jozef Carsky, apostolsky
administrator Kosickej diecézy.® Arcibiskup Beran prisiel do Presova este v sobo-
tu okolo 8.00 hod. Bol privitany mnohymi veriacimi na ¢ele s biskupom Gojdi¢om
v katedrdlnom chrame. Po srde¢nom uvitani nasledovala poboznost k Najsvatejsej
Eucharistii. Samotny priebeh vysviacky bol publikovany v ¢asopise Blahovistnik®
a podrobne predstaveny v Kalenddri Blahovistnika z roku 1948 nasledujucim sposo-
bom. ,Na druhy deri v nedelu rdno okolo pol 6smej hodiny sa pobrala pocetnd asisten-
cia z katedrdlneho chrdmu k bohosloveckému semindru, kde na nich ¢akali o. bisku-
pi-svititelia spolu s menovanym biskupom Vasilom. Medzi tym u sldavnostnych dvert
katedrdly veriaci a predstavitelia uradov a Cirkvi privitavali vzdcnych hosti. Zo strany
mesta to bol podpredseda ONV M. Polak a v mene miestnej cirkvi kanonik F. Rojko-
vi¢. Za niekolko mintit sa od semindra pohol velky zdstup veriacich a kriazov (bolo ich
okolo 100) spolu so svdtencom o. Vasilom, ktorého po obidvoch strandch doprevddza-
li biskupi-svititelia....> Hlavny ceremoniar, profesor teoldgie Dr. Miron Podhajecky
precital menovaci dekrét. Nasledne o. Vasil predniesol vyznanie viery a klaknuc si
pred Evanjelium a otcov biskupov zloZil svoju prisahu tak, ako sa to od neho vyzado-
valo v menovacom dekréte. Potom uz nasledovala samotna konsekracia na biskupa.
Pocas svatej liturgie spieval chor pod vedenim prof. Juraja Bobdka. Na zaver slav-
nosti udelil novovysvateny biskup zhromazdenému BoZiemu ludu svoje archijerej-
ské pozehnanie a v sprievode s ostatnymi biskupmi odisiel do biskupskej rezidencie,
v ktorej sa podaval slavnostny obed pre cirkevnych a $tatnych predstavitelov.

Vo svojej slavnostnej reci pri vysviacke pomocného biskupa Hopka biskup Goj-
di¢ okrem iného povedal: ,....PreSovskd eparchia sa méZe pochvdlit pomocnym bisku-
pom, ktorého sme my dnes konsekrovali, to je skutocnost akd este nebola v 131 roc-
nej histérii PreSovskej eparchie. Stalo sa to nie bez vdzZnej priciny. Nasa eparchia este
nikdy nebola takd velkd - rozprestiera sa od Laborca az po Cheb, od Chlumca az
po Orlov. Svity Otec Pius XII. ako dobry otec a starostlivy pastier vypocul nase prosby

15 AGAP. Prez. spisy, ¢. 5. 132/ | - 1947. Pozvanie Predsednictva SNR na vysviacku Msgr. Dr. Hopku
na svdtiaceho biskupa.

16 AGAP. Prez. Spisy, ¢. 18. 087 - 1 - 4u4/47. Sldvnostni vysvéceni Msgre prof. Dr. Vasila Hopky
na svétictho biskupa presovského - delegace.

7 CORANIC, J.: Z dejin Gréckokatolickej cirkvi na Slovensku. Ceské Budéjovice : SdruZeni sv. Jana
Nepomuckého pfi Biskupstvi ¢eskobudéjovickem, 2014, s. 304.

18 AGAP, Prezidialne spisy, 1. 1947, inv. ¢. 80, sign. 32.

19 PETRIK, I..: Publika¢na ¢innost blazeného hieromuéenika Vasila Hopka ako stéast jeho pastora-
¢ného a evanjeliza¢ného pdsobenia. In: Reflexia jednoty a pésobeni blahoslaveného biskupa Vasila
Hopka (1904 - 1976) v kontexte eurointegra¢ného procesu. Zbornik prednagok z vedeckej konferen-
cie konanej na péde GTF PU 2. decembra 2008. PreSov : GTF PU, 2008, s. 23.

20 Posvja$cenije J.E. Dr. Vasilija Hopko. In: Kalendar Blahovistnika, 1948, s. 55 - 58.
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a vymenoval ldskavo Dr. Vasila Hopka za pomocného biskupa presovského.* Na slav-
nosti sa zacastnili najvyssi predstavitelia Cirkvi a $tatu, ako o tom sved¢i aj meno-
slov pritomnych hosti: J.E. Dr. Jozef Beran, arcibiskup, J.E. Jozef Carsky, biskup, J.E.
Dr. Andrej Skrabik, biskup, Osv. p. Anton Tink, gen. vikdr, Slov. p. Dr. Ivan Pietor,
minister, Slov. p. Dr. Jozef Soltes, poverenik, Osv. p. Andrej Cvincek, kanonik, pod-
predseda SNR a mnohi dalsi.>

Medzi prvé oficidlne vystiipenia pomocného biskupa patrila ti¢ast na oslavach
700. vyroc¢ia mesta Bardejov. Obaja biskupi sa ztucastnili 6. jila 1947 cyrilometod-
ského odpustu v Michalovciach.» V oktobri a novembri 1949 zastupoval pomocny
biskup ThDr. Vasil Hopko sidelného biskupa na biskupskych konferenciach. Pre-
toze v rokoch 1929 - 1936 pdsobil v Prahe a poznal tamojsie pomery, je logické, ze
dostal na starost farnosti na Morave a v Cechach. V roku 1947 sa zacastnil na osla-
vach 950. vyrocia mucenickej smrti svatého Vojtecha. Po oslavach navstivil viacero
miest a obci v Cechéch a na Morave, kde Zilo vela gréckokatolickych pristahovalcov
(Bonérov, Horgovsky Tyn, Chodova Pland, Zelené, Chleb, Zatec, Most, Liberec, Brno,
Elm a iné). V okt6bri 1948 zopakoval cestu ku gréckokatolikom do Ciech. Navstivil
celkovo 23 miest.* Pokial ide o ¢innost v biskupskom urade, ThDr. Vasil Hopko sa
aktivne zucastnil na vysviacke novoknazov v rokoch 1947, 1948 a 1949.% Pri svojich
vizitaciach po farnostiach najviac povzbudzoval veriacich k vernosti a laske.*

Za svoje biskupské heslo si vybral Spasitelove slova: ,Da vsi jedino budut!“- Aby
vSetci jedno boli. (Jn 17, 21). Tieto slova si nevybral ako ozdobu na biskupskom erbe,
ale ako zavazok, smer a ciel svojho arcipastierskeho posobenia i celého zivota. Nie-
ktori autori tvrdia, Ze samotné heslo, ktoré si Hopko zvolil, bolo aj vyrazom situacie
rozdelenia miestnej cirkvi v jeho rodisku v Hrabskom. Skuto¢ne ¢asto svojich roda-
kov napominal, aby sa zmierili a znova zjednotili. Sposob jeho komunikacie bol pri-
tom zmierlivy a skor hladal slova povzbudenia ako vy¢itiek.>”

Bazilidn o. Maridn Potds vo svojej knihe venovanej predstaveniu Zivota biskupa
Pavla Gojdi¢a ndzvom Dar ldsky podava krasne svedectvo o pomocnom biskupovi
Hopkovi, ked pise tieto slova: ,, Podriadil sa vSetkym nariadeniam sidelného bisku-
pa, na ich splnenie vynalozil vSetky svoje sily a duchovné dary, nasledoval ho ddstoj-
ne a hrdinsky.*®

2 AGAP, bez sign. Re¢ biskupa Gojdi¢a na biskupskej vysviacke Dr. Vasila Hopka zo dria 11. mdja 1947.
Presov.

22 AGAP, bez sign. Menoslov hosti na biskupskej vysviacke Dr. Vasila Hopka.

3 POPRIK, J.: V Metodovej brdzde. Kosice : Byzant, 2002, s. 30.

24 HROMNIK, M.: Blahoslaveny Vasil' Hopko. Trnava : Posol, 2003, s. 18.

5 VORONAK, J.: ThDr. Vasil Hopko - pomocny presovsky biskup. In: Blahoslaveny biskup Vasil Hop-
ko (1904 - 1976). Zbornik predndsok z vedeckej konferencie konanej na GTF PU v PreSove v roku
2004. Presov: PETRA, 2004, s. 59 - 60.

26 GAVALA, M.: Blahoslaveny Vasil Hopko. BYZANT :Kosice, s.r.0., Vydavatelstvo Spolku sv. Cyrila
a Metoda Michalovce, 2017, s. 18.

z CITBAJ, F.: Kanonicko - naboZenskd situdcia v Hrabskom a okoli v ¢ase mladosti o. biskupa Vasila
Hopka. In: Reflexia jednoty a pésobenti blahoslaveného biskupa Vasila Hopka (1904 -1976) v konte-
xte eurointegrac¢ného procesu. Zbornik prednasok z vedeckej konferencie konanej na pode GTF PU

2. decembra 2008. Presov : GTF PU, 2008, s. 23.
28

THEOLOGOS 2/2017

2

i



n3Msodiunmmm O - O

N
(S
o

PETER STURAK

Blahoslaveny biskup-mucenik Vasil sa takto stal pre nds vzorom ¢loveka, ktory
miloval Cirkev a mal jej ducha. Je pre nds prikladom pokory, svatosti, velkého utr-
penia a tiez vyzvou, aby sme nielen obdivovali jeho hrdinsky krestansky a knazsky
a biskupsky Zivot, ale aby sme sa posilnili jeho vierou a laskou. Je potrebné, aby sme
sa od neho naucili milovat Boha viac ako vsetko ostatné.
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The PAX Association and Its Relationships
with the Hierarchy of the Catholic Church in Poland in
Years 1945-1989

CECYLIAKUTA

The Institute of National Remembrance Krakéw, Poland

Abstract: The PAX Association, a secular Catholic organisation, played an important role in Poland
after World War I1. However, the milieu was used by the communist authorities and the secret services of
the Polish People’s Republic to break the unity of the Catholic Church. Examples mentioned in this paper
and preserved archives of the former Security Service show that it was also manipulated to introduce
conflicts among the Episcopal Conference, and especially with Primate Wyszyriski. The relationship of
the PAX Association with the hierarchy of the Catholic Church in Poland deteriorated most in the 1960s.
The melioration of the relationship of the communist authorities and the church in the mid-yos exerted
a positive change also on the rapport of the Polish Episcopal Conference with the PAX Association.

Key words: PAX Association. Catholic Church in Poland. Hierarchy of the Catholic Church in Poland.
Pro-communist secular Catholic organization. Communist Security Service.

In the postwar history of Poland a major role was played by organisations of lay
Catholics, i.e. groups of people united by their Catholic faith and values based on
it, engaging together in social life. As their self-given descriptions and proclaimed
ideas suggested, these groups should have acted in accordance with the teachings
of the Catholic Church and strive for agreement with its hierarchs. However, cer-
tain milieux that professed themselves to be secular Catholic societies would fall
into conflicts with the church leaders and pronounced ideas contradictory to the
Catholic doctrine. In this way they contributed to the weakening of the church and
breaking its unity from within. The PAX Association turned out to be one of these.’

1 There is a considerable literature related to the activity of secular Catholic societies in the postwar
Poland. E.g. cf. C. Kuta, , Dziatacze” i, pismaki’: Aparat bezpieczeristwa wobec organizacji katolikéw
$wieckich w Krakowie w latach 1957-1989 [Activists and Scribblers: Security Apparatus versus Secu-
lar Catholic Organisations in Krakéw in Years 1957-1989], Krakow 2009; R. Ptaszynski, T. Sikorski
(ed.) Sensus catholicus: Katolicy $wieccy w Polsce Ludowej: Postawy - aktywnos¢ - mysl: Studia
i szkice [Lay Catholics in the Polish People’s Republic: Their Attitudes - Actions - Thought: Studies
and Sketches], Torun 2014; A. Dudek, Ze studiéw nad dziejami Kosciota i katolicyzmu w PRL [Stu-
dies on the History of the Church and Catholicism in the Polish People’s Republic], Krakéw 1996; A.
Dudek, R. Gryz, Komunisci i Kosciét w Polsce (1945-1989) [Communists and the Church in Poland],
Krakow 2003; S. Murzanski, Wsréd fopotu sztandaréw rewolucji. Rzecz o ,katolewicy”1945-1989 [In
the Flutter of Revolution Banners: About the Catholic Left], Krakéw 1998; . Zabtocki, Chrzescijan-
ska Demokracja w kraju i na emigracji 19471979 [Christian Democracy in the Country and in Exi-
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Although the PAX Association was formally registered in April 1952, its actual
formation should be traced to as early as November 1945 when the first issue of Dzis
i Jutro [Today and Tomorrow] was published by a group centred around Bolestaw
Piasecki. In the interwar period Piasecki had been a leader of the National Radical
Camp - Falanga [Phalanx], an extreme right and nationalist political party. During
the Nazi occupation he directed the Confederation of the Nation, one of minor
Polish resistance organisations. After the war, as a result of negotiations with Gene-
ral Ivan Serov, the main commissar and agent of NKVD for Poland, Piasecki created
a group that became the germ of PAX. Despite what his associates and defendants
claim, it is likely that he was then recruited by Soviets and became an NKVD agent
to spy on Catholic societies.>

le], Lublin 1999; J. Zabtocki, Odwage lqczyc z rozwagq. Polski Zwigzek Katolicko-Spoteczny w latach
1980-1983 [Courage Combined with Prudence: Polish Catholic-Social Union in Years 1980-1983],
Lublin 2001; H. Lisicka, Pluralizm swiatopoglgdowy w koncepcjach politycznych PAX, ChSS, PZKS
[Pluralism in the Political Ideas of PAX, the Christian Social Association, the Polish Catholic-Social
Union], Wroctaw 1991; A. Micewski, Wsp6trzqdzic czy nie klamac? PAX i ZNAK w Polsce 1945-1976
[To Co-govern or Not to Lie?: PAX and Znak in Poland 1945-1976], Paryz 1978; ]. Zakowski, Trzy
¢wiartki wieku. Rozmowy z Jerzym Turowiczem [Three Quarters of a Century: Conversations with
Jerzy Turowicz], Krakow 1990; J. Zakowski, P6t wieku pod wios, czyli zycie codzienne ,Tygodnika
Powszechnego”w czasach heroicznych [Half a Century the Wrong Way, Or the Everyday Life of the
Catholic Weekly in the Heroic Times], Krakow 1999; A. Friszke, Oaza na Kopernika. Klub Inteligen-
¢ji Katolickiej 1956-1989 [An Oasis for Copernicus: The Club of Catholic Intelligentsia 1956-1989],
Warszawa 1997; A.Friszke, Koto postow ,Znak”w Sejmie PRL 1957-1976 [A Circle of Znak MPs in the
Sejm of the Polish People’s Republic], Warszawa 2002; R. Jarocki, Czterdziesci piec lat w opozycji.
O ludziach ,Tygodnika Powszechnego” [Forty Years in Opposition: About People Centred Around
the Catholic Weekly], Krakéw 1990; M. Jagielto, Préba Rozmowy. Szkice o katolicyzmie odrodzenio-
wym i ,Tygodniku Powszechnym” 1945-1953, t. 2: ,Tygodnik Powszechny” i komunizm 1945-1953 [An
Attempt at Conversation: Sketches about Revival Catholicism and the Catholic Weekly 1945-1953,
vol. 2: The Catholic Weekly and Communism 1945-1953], Warszawa 2001; M. Eetowski, Ruch i kofo
poselskie ZNAK 1957-1976 [Movement and Parliamentary Circle ZNAK 1957-1976], Katowice 1998;
S. Bober (ed.), Z. Zielinski (introduction), Komu stuzyt PAX? Materiaty z sympozjum ,0d PAX-u
do Civitas Christiana” zorganizowanego przez Katolickie Stowarzyszenie Civitas Christiana, 30 - 31
stycznia 2008 roku [Whom Did PAX Serve? Articles from the Symposium From PAX to Civitas Chri-
stiana Organised by the Catholic Association Civitas Christiana, January 2008], Warszawa 2008; R.
Graczyk, Cena przetrwania? SB a , Tygodnik Powszechny” [A Price of Survival? The Security Service
versus the Catholic Weekly], Warszawa 2om.

> Bolestaw Piasecki (1915-1979) - a politician, lawyer, long-standing leader of the PAX Association.
For more details cf. A. Dudek, G. Pytel, op.cit.; ]. M. Majchrowski, Geneza politycznych ugrupowar
katolickich. Stronnictwo Pracy, grupa ,Dzis i Jutro” [The Origin of Catholic Political Groups: Labour
Party, Today and Tomorrow Group], Paryz 1984; A. Micewski, Wspéirzqdzic... [To Co-govern...]; A.
Micewski, Wielki outsider katolicyzmu polskiego [A Great Outsider of Polish Catholicism], ,Zda-
nie” 1989, no. 4; Z. Przetakiewicz, Od ONR-u do PAX-u [From the National Radical Camp to PAX],
Warszawa 1994; A. K. Kunert, Sfownik biograficzny konspiracji warszawskiej 1939-1944 [A Biogra-
phical Dictionary of the Warsaw Conspiracy], Warszawa 1987, pp. 125-129; J. Engelgard, Bolestaw
Piasecki 1939 - 1956, Warszawa 2015; P. Gontarczyk, Zagadka agenta ,Tatara” [The Puzzle of Agent
‘Tatar’], ,Gazeta Polska” 2006, no. 30; J. Nowak (Zdzistaw Jezioranski), Wojna w eterze wspomnie-
nia. [War in the Ether of Memories] vol. 1: 1948-1956, Wroctaw 1989, pp. 201-210; R. Reiff, Wiezien
Piasecki rozmawia z gen. NKWD Iwanem Sierowem [Inmate Piasecki Talks with NKVD General
Ivan Serov] in: R. Reiff, Archiwum Stowarzyszenia PAX. Publicystyka polityczna. Tom I: Refleksje
z pogranicza historii, ideologii i polityki Stowarzyszenia PAX [The Arvives of the PAX Association:
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The actions of Piasecki’s group were controversial, at times even anticlerical.
The milieu described itself as Catholic and simultaneously accepted the Socialist
system, proclaimed the ideal of a ,radical Catholic believer and Catholic associa-
tion which would be ,socially progressive. Radical Catholics were meant to become
involved in the social-political changes of the communist state. Thanks to such an
attitude, Piasecki’s group received several concessions from the authorities allowing
its development and creating its new institutes throughout the years. In Februa-
1y 1947 the Spotka Wydawnicza PAX [Publishing Co-partnership] was registered,
which marked the development of a publishing network. Besides the Dzis i Jutro
weekly, the Sfowo Powszechne daily [Catholic Word] was issued, which were fol-
lowed by several other titles.

Piasecki’s group undertook various economic initiatives. It owned two indus-
trial and trade institutions: Inco, which produced various chemical, metal, wooden
and glass goods, and Veritas, which traded in devotional articles as well as works of
artistic craftsmanship both in the home and foreign markets, and retailed Catholic
books and press. Moreover, the ,radical Catholics™ milieu owned a school founded
in Warsaw in October 1949: St. Augustine High School for boys. That is why PAX was
justifiably called a state within a state and the biggest private economic empire east
of the Elbe river. Piasecki’s group maintained a presence in the Sejm [the lower house
of the Polish parliament] and legitimised the actions of the authorities while trying
to gain benefits for themselves.

At first, the Polish Episcopate referred positively to Piasecki’s group, who sought
favour with the church hierarchy. During the meetings with Primate August Hlond?
in October 1945, Piasecki presented his group as the , Praetorian guard for the Catho-
lic Church. Before their true aims were revealed, Primate Hlond approved of their
initiative. In truth, he declined to authorise them, but he allocated five thousand
dollars to support the publication of the first issue of Dzis i Jutro.* However, soon
after a few encounters with the activists of the milieu in January and March 1946
he declared them as people ,not thinking in the church’s categories and suspected
them to be in the pay of secret services. Therefore, he did not enter into any further
relations with them.s A similar attitude was adopted by his successor, Primate Stefan
Wyszynski.

It was because of the political alliance of the milieu with the authorities oppo-
sing the church that the hierarchy changed their attitudes towards the group. When
several actions of repression towards the church took place, people centred around

Political Journalism. Vol. 1: Thoughts on the History, Ideology and Policy of the PAX Association],
Warszawa 2006, pp. 49-77; J. Engelgard, op. cit., pp. 161 - 163.

3 Cardinal August Hlond (1881-1948) was the Primate of Poland in years 1926-1948.

4 D. Zamiatala, Stowarzyszenie PAX w rzeczywistosci PRL [The PAX Association in the Reality of
Polish People’s Republic], ,Roczniki Teologiczne” 2007, vol. 54, b. 4, p. 157; G. Rolewicz, Porozu-
mienie Paristwo-Kosci6t z 14 kwietnia 1950 roku w swietle publicystyki ,Dzis i Jutro” [An Agreement
between the State and the Church from 14th April 1950 in the journalism of Today and Tomorrow]
in: Sensus catholicus..., op. cit., pp. 182 - 183.

5 D.Zamiatala, op. cit., p. 157.
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Dzis i Jutro openly participated in the measures taken by the party and security ser-
vices. An indiscriminate acceptance of the communist authorities’ steps led to the
isolation of Piasecki’s group in Catholic societies. The Primate of Poland, Stefan
Wyszynski, criticised Piasecki’s writings and called the Dzis i Jutro group ,social
Catholic dissenters.” Wyszynski forbade the clergy not only to cooperate with this
milieu, but also to subscribe to the Dzis i Jutro weekly and Stowo Powszechne daily.®

Nonetheless, Piasecki’s group still took part in actions led by the anticlerical
authorities. Among others, they actively participated in the authorities’ taking over
Caritas at the beginning of year 1950. They also supported the institution of ,patrio-
tic priests.” The Main Committee of the Polish Episcopal Conference issued then
aresolution in which the Polish bishops dissociated themselves from people centred
around Dzis i Jutro.?

A dramatic situation of the Catholic Church in Poland at the turn of the 40s and
50s forced the religious leaders to turn to Piasecki as a mediator in negotiations with
the communist authorities. Piasecki played then the role of an agent of influence. He
urged the Primate several times to make concessions to Communists and submit to
the authorities’ demands.? Piasecki took active part as a mediator in the governmen-
t’s talks with the Episcopal Conference that started in the second half of 1949. A rea-
ched agreement that was signed on 14" April, 1950, showed Piasecki’s effectiveness
on the political arena.”

In 1951 during the conflict between the government and the Polish bishops that
focused on the interim status of the ecclesiastic administration in the Western Terri-
tories, the Dzis i Jutro group supported the authorities. They attributed the respon-
sibility for the situation to the bishops and demanded the abolition of the interim
status of ecclesiastic administration on these territories. Pope Pius XII and Primate
Wyszynski were being verbally attacked in the Stowo Powszechne daily." The bis-
hops cautioned Piasecki’s group against interfering with the church’s internal deci-
sions and breaking its unity. They admonished priests not to become manipulated to
stand against their bishops and forbade them to maintain relations with PAX. In the
famous memorial Non possumus issued on 8" May, 1953 the Episcopal Conference

6 A.Dudek, G. Pytel, op. cit., p. 181; A. Micewski, Wspétrzqdzic..., op. cit,, p. 35.

7 D.Zamiatala, op. cit., p. 132.

8 Ibid., p.158.

9 Cf. A. Micewski, Kardynat Wyszynski. Prymas i mqz stanu [Cardinal Wyszynski: Primate and State-
sman], Paris, pp. 89-155. Cf. E. Czaczkowska, Kardynat Wyszyriski [Cardinal Wyszynski], Warszawa
2009, p. 140.

1 A Dudek, G. Pytel, op. cit., P.186. For more information about the agreement between the state and
the church from 14th April 1950 cf. A. Dudek, op. cit., pp. 18-24.; J. Zaryn, Dzieje Kosciota katolic-
kiego w Polsce (1944-1989) [A History of the Catholic Church in Poland 1944-1989], Warszawa, pp.
107-111. For the full text of the agreement cf. P. Raina (ed.), Kosciét w PRL. Kosciét katolicki a pari-
stwo w $wietle dokumentdw 1945-1989. T.1, Lata 1945-59 [The Catholic Church and the State in the
Documents 1945-1989, vol. 1: Years 1945-59], Poznan, 1994, pp. 232-235; P. Raina, Kardynat Wyszyn-
ski [Cardinal Wyszynski]. Vol. 2 Losy wiezienne [Prison History], Warszawa 1999, pp. 11-14.

u D, Zamiatala, op. cit., p. 133.
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expressed their negative judgment of the PAX Association for its support given to the
government’s actions against the church.>

In year 1953 during his meetings with the Primate, the leader of PAX would
attempt to persuade the religious leader to make concessions to the government and
he openly approved of the show trials of priests and Bishop Czestaw Kaczmareks
that were then being conducted. At the beginning of September 1953, two days after
the conclusion of Bishop Kaczmarek’s trial and following communists’ instructions,
Piasecki met the Primate in order to press him to issue a formal condemnation of the
bishop and to enter into cooperation with the authorities.* A few days later, on 25"
September 1853, the Primate was arrested. When Wyszynski was in prison, Piasecki
played a double game. On the one hand, through MPs representing the PAX Asso-
ciation he expressed, within the Sejm, his dissatisfaction with the imprisonment of
the Primate. And simultaneously with the backstage attempts at releasing the Car-
dinal, PAX would publicly claim that Wyszynski’s arrest was their fault.> According
to Ewa Czaczkowska, PAX ,did nothing to facilitate the Primate’s release, and their
paper Stowo Powszechne went hand in hand with Trybuna Ludu [People’s Tribune]
on that matter.”® A few years later leafing through PAX papers published in 1953,
Cardinal Wyszynski did not hide his surprise at finding no information whatsoever
about his own internment. In his Prison Notes, he put down that:

[O]ne could get the impression that for the editors of Stowo Powszechne nothing
of interest had occurred that called for taking a ‘Catholic’ stance. [...] They busy
themselves with everything, they find fault with the whole world, they condemn
Adenauer, German bishops, they speak of factories, of tractors, of corn - however,
an attentive reader of Sfowo will find nothing about their attitude towards the violent
removal of one representing the church hierarchy.”

Poor relations between PAX and the church hierarchy were not improved with
the Primate’s release in the autumn of 1956. Bishops would continue to dissociate
with the Association. In year 1963 Cardinal Wyszynski issued a statement in which
he described it as a ,camouflaged centre of propaganda that serves to slander the

12 Jbid,, p. 158.

3 Bishop Czestaw Kaczmarek (1895-1963) was imprisoned in years 1951-1956 on charges of alleged
support given in the interwar period to fascist actions, cooperation with the Nazis, spying for the
USA and Vatican, introducing fascism into social life and trading in foreign currency. During the
show trial organised from 14th to 22nd September 1953 he pleaded guilty to the charges and was
sentenced to 12 years’ imprisonment. On 10th February 1955 the Chief Military Prosecutor exemp-
ted him from part of the sentence (from February 1956) due to ill health. On 30th March 1957
he was partly rehabilitated. Although communists demanded his removal from the post, Vatican
did not agree. Cf. M. Grzybowski, Kaczmarek Czestaw in: Stownik polskich teologéw katolickich,
[A Dictionary of Polish Catholic Theologians] vol. 6, L. Grzebien (ed.), Warszawa 1983, pp. 12-14.

4 D.Zamiatala, op. cit., p. 133. Cf. E. K. Czaczkowska, op. cit., p. 164.

5 A. Dudek, G. Pytel, op. cit., p. 210.

16 E. K. Czaczkowska, op. cit., p. 13.

7 S. Wyszynski, Zapiski wiezienne [Prison Notes], Warszawa 2001, pp. 206 - 210.
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church in Poland and , follows the directives of the communist party, secret police
and Department of Religious Affairs.®

PAX activists would often express their belief that political orientation of Catho-
lics is their private concern, and so they called into question the bishops’ political (as
they understood it) role in matters related to lay Catholics. Towards the end of year
1965 PAX took part in the action directed by the authorities that was meant to con-
demn The Pastoral Letter of the Polish Bishops to their German Brothers (The Letter
of Reconciliation). For Piasecki’s group the Letter was an example of the church’s
interference into the matters of the state. One must take note here that the Letter
was condemned only by the PAX headquarters, while local branches took no action
related to this matter.”

During the Second Vatican Council the authorities ordered PAX activists to
organise voivodship conferences with participation of priests and to deprecate the
bishops’ Letter. Other prescribed actions included incitement of dissatisfied belie-
vers, publishing of articles related to the matter so that dissident organisations could
be formed within the church. Meanwhile, PAX papers related the proceedings of the
Council and informed about its documents, favouring the reform wing and critici-
sing the ,,socio-political conservatism of Polish bishops led by Primate Wyszynski.

In year 1966, during the celebrations of the Millennium of Poland, Piasecki
attacked again the Episcopal Council, accusing them of political anachronism. He
attributed the worsening relationship between the state and the church to the integ-
rism and conservatism of the bishops.

Piasecki attacked bishops in the Parliament once again in December 1967 when
he blamed them for adopting a policy divorced from reality and for setting the loy-
alty to the state against the loyalty to the church. He expressed the opinion that
members of the church hierarchy might be an authority for believers on the matters
of faith and Christian morality, but they did not have the right to influence people’s
political opinions.> In response to this attack, the Episcopal Conference issued a sta-
tement in which they presented main damages inflicted by PAX on the church. The
bishops wrote:

Never have we heard, not for the two-and-twenty years of the PAX Associa-
tion’s existence, its voice in defence of the freedom and rights of the church. On the
contrary, there have been occurring constant attacks on the Episcopal Conference,
allegations accusing the bishops of having no consideration for the Polish reason of
state, of provoking conflicts with the state authorities.?

8 Cf M. Laszczyk, Stowarzyszenie PAX w powojennej Polsce. Charakterystyka i préba pastoralnej
oceny srodowiska katolikéw $wieckich wspdtpracujgcych z systemem politycznym PRL [The PAX
Association in the Postwar Poland: A Characterisation and Attempt at Pastoral Assessment of Lay
Catholic Milieux Cooperating with the Political System of Polish People’s Republic], ,Studia Wro-
clawskie” 2005, no. 8, p. 209.

19 D. Zamiatala, op. cit., p. 141.

20 Jbid., pp. 140, 156.

2 Jbid.,, p. 141.

2 Jbid, p. 142.

3 Cf. A. Micewski, Wspétrzqdzic..., op. cit., p. 123.
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On various occasions the members of the Episcopal Conference expressed their
disapproval of actions undertaken by PAX.

An improvement in the relations between the Episcopal Conference and PAX
was only brought about by the visit of Cardinal Agostino Casaroli* in Poland in year
1974. Only then did the Warsaw Curia give permission to publish certain books in
the PAX Publishing Institute. Since the end of the 1970s there have been no major
clashes between the PAX Association and the Episcopal Conference. Nevertheless,
Cardinal Wyszyniski never changed his negative attitude towards the organisation
and never approved of its ideals. As Janusz Zabtocki wrote, the reason for this was
the fact that:

[H]e understood well that in his relations [with the Primate] Piasecki was not
a disinterested intermediary motivated by the mission to be of good service, but he
played his own game. These relations were meant to benefit his group in a concrete
way, strengthening, first of all, its position in the eyes of the authorities.®

Having received the news about the death of the PAX leader, the Primate noted
down: ,One of his major errors was also the fact that he constituted support for all
groups of priests recruited by the security police to fight against the Church. [...] B.
Piasecki leaves this earth with the opinion of a great Church wrecker*” And on the
day of Piasecki’s funeral, 4" January 1979, Cardinal Wyszynski wrote: ,Today [...] the
funeral of dec. Bolestaw Piasecki, whom I do not stop to pray for. I often repeat that
[ forgive him for everything that he did to hinder the work of the Church.*

Presenting the relationship between the PAX Association and the hierarchy of
the Catholic Church, one must also mention that even though afteryear 1956 the Pri-
mate adopted a distrustful attitude towards Piasecki, some hierarchs, among others
Bishop Michat Klepacz* of the city of £6dz, maintained proper relations with him.»
And after the murder of Piasecki’s son, Bohdan, a considerable part of the hierarchy
stood by him, granting him moral support.>* One must remember that the Episcopal

2+ Cardinal Agostino Casaroli (1914-1998) was Secretary of the Sacred Congregation for Extraordi-
nary Ecclesiastical Affairs in years 1967-1979, he was the main figure behind Vatican’s policy in
Eastern Europe during the pontificate of Paul VI, Secretary of State in years 1979-1990. Cf. ]. Zabtoc-
ki, Dzienniki [Journals], vol. 2: 1966 - 1975, Warszawa 2011, p. 1025.

3 D. Zamiatala, op. cit., p. 161.

26 ], Zabtocki, Prymas Stefan Wyszynski. Opor i zwyciestwo [Primate Stefan Wyszyniski: Resistance
and Victory], Warszawa 2002, p. 147.

27 Cf. R. Skwarski, Za zielong kurtynq. PAX lat 1975-1982 [Behind the Green Curtain: PAX in years
1975-1982], Londyn 1990, p. 30.

28 Cf: A. Dudek, G. Pytel, op. cit., p. 322.

29 Bishop Michat Klepacz (1893-1967) was the diocesan bishop in £6dZ in years 1947-1967. After the
arrest of Cardinal Wyszynski at the demand of the communist authorities he led the Polish Episco-
pal Conference (1953).

3 A.Dudek, G. Pytel, op. cit., p. 272.

3t The murder of Bohdan Piasecki most likely took place on 22nd January 1957. Bolestaw Piasec-
ki’s fifteen-year-old son was abducted in front of his school (St. Augustine Secondary School in
Warsaw). The boy’s body was only found on 8th December 1958. The case still remains unsolved.
For more information cf. P. Raina, Sprawa zabdjstwa Bohdana Piaseckiego [The Case of the Mur-
der of Bohdan Piasecki], Warszawa 1989; P. Raina, Mordercy uchodzq bezkarnie. Sprawa Bohdana
P [Murderers Get Away: The Case of Bohdan P.], Warszawa 2000; Mord polityczny na Bohdanie,
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Conference would gladly accept the publishing services of PAX except for the break
of relations that happened in the mid-50s when in June, 1955, when all PAX papers
were put on the list of prohibited reading, which was triggered by the publication
of Piasecki’s book Zagadnienia istotne [Essential Matters]. Another warming of the
relationship occurred in the late 70s, when PAX papers started to report on the ses-
sions of the Episcopal Conferences and print documents of the church. Piasecki’s
successor, Ryszard Reiff paid a visit to and was accepted by Cardinal Wyszynski on
29" March, 1979.* And a few months later, in June 1979, during the 1* pilgrimage of
John Paul II to Poland, following the invitation of the Primate, he took part in the
audience of the Holy Father in the Archbishop Palace. According to Ryszard Skwar-
ski, Reiff was to assure the pope: ,I promise that from now on only good news about
PAX will reach Rome. Considering the activities of the PAX Association in the fol-
lowing years, one may conclude that, as far as the relationship with the hierarchy of
the Catholic Church is concerned, this vow was kept.

Analysing the relationship of the PAX Association with the hierarchy of the
Catholic Church in Poland, one reaches a conclusion that it deteriorated most in
the 1960s. The milieu was used by the communist authorities and the secret services
of the Polish People’s Republic to break the unity of the Catholic Church. The abo-
ve mentioned examples and preserved archives of the former Security Service show
that it was also manipulated to introduce conflicts between the Episcopal Confe-
rence, especially Primate Wyszynski, and Cardinal Wojtyta. The melioration of the
relationship of the communist authorities and the church in the mid-7os exerted
a positive change also on the relationship of the Episcopal Conference with the PAX
Association.

Despite PAX’s collaboration with communists, it constituted a certain protec-
tive umbrella for people involved in the war and postwar underground, who had
difficulties finding jobs due to their engagement in resistance organisations. They
would find employment in local branches of PAX; in the PAX publishing house or
companies Inco or Veritas. It is also worth remembering that in Poland governed by
communists the PAX publishing house was the only place where one could make
available, on a larger scale, books by Catholic writers, religious volumes such as pray-
er books, breviaries, the Bible and other publications indispensable for religious
practices as well as memoirs of people connected to the post-AK [the Home Army]
underground. The price paid for this was not only the support given by PAX to the
communist authorities, but also a full control that the secret services held over the

synu Bolestawa Piaseckiego [A Political Murder of Bohdan, Bolestaw Piasecki’s son] in: R. Reiff,
op. cit., pp. 261-279; P. Pleskot, Poza granicq pewnosci: Bohdan Piasecki [Beyond Certainty: Boh-
dan Piasecki], w: Miasto smierci. Pytania o morderstwa polityczne popetnione w Warszawie (1956
-1989) [The City of Death: Questions about Political Murders Committed in Warsaw 1956-1989],
pp. 1 - 173; P. Pleskot, Bohdan Piasecki. Cios w serce (ojca) [A Blow to the Heart (of the Father)],
in: Zabié. Mordy polityczne w PRL [To Kill: Political Murders in the Polish People’s Republic], Kra-
kow 2016, pp. 407 - 462.

32 R. Skwarski, op. cit., p. 81.

3 Ibid, p. 84.
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Association. But in contrast to other secular Catholic organisations, this was a parti-
cular kind of surveillance. The infiltration of PAX was undertaken in order to watch
over its political correctness and supervise the realisation of tasks set by the state
authorities. Within the operation ,Alfa“ directed both at the PAX headquarters and
particular branches and activists, the Security Service controlled the milieu, influen-
ced the choice of candidates for the most important posts, and ensured its political
correctness.
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L'uomo - homo religiosus
Mircea Eliade e le base di una antropologia
integrale nella teologia
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Abstract: Mircea Eliade created an original comparative method in the area of history of religions
and an anthropological model that defines man as homo religiosus. For Eliade literature became an
instrument of exploring transcendental reality, which is reflected in a variety of existential experience.
Eliade expressed the conviction that man is able to perceive “something” from the spiritual reality, which
is also contained in the empirical world through the experience of the sacrum. This experience is an
important part of the anthropological concept of man in which homo religiosus is formed through
the experience with the sacrum. The same approach is presented in his analytical perspective in the
works devoted to philosophy and morphology of religion and the chronological relation of the religious
phenomenon in space and time. Thus, Eliade became an author of comparative religion.

Key words: Mircea Eliade. Homo religiosus. Sacrum. Comparative religion.

Mircea Eliade (1907-1986), scrittore e filosofo romeno di fama mondiale, si affir-
mo per la sua visione originale della storia comparata delle religioni € anche per il suo
modello antropologico che definisce 'uomo come homo religiosus.

Scrittore prolifico, comincio la sua attivita pubblicistica nel periodo del liceo',
tempo in cui la letteratura diventa per Eliade la maniera d’'esprimersi senza i vincoli
della metodologia scientifica, rivelando per i suoi saggi letterari ed i romanzi scritti,
specialmente la problematica del ,vivere il mistero', i ,segni“ di una realta intima,
trascendente, che si manifesta, si rivela in varie esperienze esistenziali liminali. Nei
scritti letterari, Eliade esprime le sue convinzioni che 'uomo é capace di percepire
,qualcosa“ di una realta spirituale che involge il mondo empirico per la sperimen-
tazione del sacro, una componenta importante nel definire una concezione antro-
pologica in cui 'uomo & homo religiosus attraverso 'esperienza del sacro. La stessa
visione viene raccontata in una prospettiva analitica anche nelle opere dedicate alla
filosofia e alla morfologia della religione, relazione cronologica del fenomeno reli-
gioso nello spazio e tempo, trasformando Eliade in una autore consacrato alla storia
comparata delle religioni.

2

v Cumam gasit piatra filosofala” - Come ho scoperto la pietra filosofale, nel Ziarul stiintelor populare
si al cdldtoriilor, XXV (1921), dicembre 27, nr. 52, p. 588-589.
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Vita e opera

Nato a Bucarest, il 13 marzo 1907, come filglio di un capitano d'infanteria del-
I'Esercito Regale romeno, Mircea Eliade ebbe anche un fratello ed una sorella. Ancor
da giovane, Eliade ha mostrato una grande curiosita verso tutti i campi del sape-
re, sopratutto per le scienze della natura. I primi anni sono vissuti in provincia, nei
diversi presidi militari dove il suo padre svolse l'attivita, per tornare poi nel 1914
a Bucuresti a proseguire i studi liceali.

Dopo la conclusione dei suoi studi universitari di filosofia e lettere presso I'Uni-
versita di Bucuresti, Eliade ando con una borsa di studio in India, per familiarizzarsi
con la filosofia indiana e la lingua sanscrita sotto la guida del professpre Surendranath
Dasgupta (1887-1952). Allo stesso tempo, India offerse l'opportunita di una esperien-
za ascetica in un ashram himalayano (Swarga Ashram?), dove apprese le tecniche di
yoga seguendo il guru Swami Shivananda, un medico che abbandono la vita fami-
liare per abbracciare quella ascetica. Prorpio li, Eliade studio i testi religiosi sanscriti
preparando la sua tesi dottorale. Questa esperienza quasi iniziatica lo allontano dalla
visione classica d'interpretazione del fenomeno religioso, fatta seguendo una meto-
dologia ed una ermeneutica occidentale, per avere un‘altra apertura verso le religioni
arcaici ossia non-europei, adoperando un nuovo tipo di ermeneutica, intitolata da
Eliade come ermeneutica totale, che verra presentata nelle pagine seguenti.

Tornato nel 1933 in Romania, consegui il titolo dottorale in filosofia con una
tesi dedicata alla filosofia e religione indiana, pubblicata poi in francese col titolo
Yoga. Essai sur les origines de la mystique indienne (Paris, Librairie orientaliste Paul
Geuthner, 1936).

A partire dallo stesso anno, Eliade divienne l'assistente del professore Nae lone-
scu (1890-1940) alla cattedra di logica e metafisica presso I'Universita di Bucuresti.
Nei suoi corsi tenuti in quel periodo Eliade tratto ,II problema del male nella filo-
sofia Indiana“ e la storia delle religioni, evenienza in cui riusci ad esprimere le sue
conoscenze del magia, karma, yoga, nirvana, l'orfismo, il giudaismo, 'ermetismo,
sull'Krishna, Confucius e Zarathoustra.? Nel periodo della nascita del nazionalismo
in Europa, prima della seconda guerra mondiale, Mircea Eliade conobbe anche le
prime contestazioni per alcune opere ed articoli pubblicate nelle riviste nazionalis-
te, fino al punto di essere anche arrestato per un breve tempo in un campo destinato
ai dissidenti politici a causa della sua vicinanza al professore nae lonescu, senza mai
essere personalmente affiliato ad alcun partito politico. Quest'evento della sua vita fu
ideologicamente ripresa dal partito comunista, ostile agli intellettuali dalla diaspora
che si esprimarono contro il totalitarismo stalinista istaurata in Romania dopo la fine
della guerra, accuse che purtroppo toccarono 'immagine di Eliade, ma furono ripre-
se in una maniera acritica anche da alcuni autori contemporanei.

All'inizio dell'anno 1940, Eliade venne riabilitato e lavoro durante la guerra come
addetto diplomatico a Londra, Lisbona, ottenendo alla fine I'asilo politico in Francia

2 Lasua esperienza in questo ashram é descritta nell'opera ,,In un monastero himalayano’, publicata
nel anno1933.

3 Cf Mircea HANDOCA, Viata di Mircea Eliade, Editura Dacia, 2000, p. 67. Sulla activita del profe-
sorat d’Eliade cf. Emil CIORAN, Les débuts d'une amitié, ,, Cahiers de 'Herne ,,, Parigi, 1978, p. 261.
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dopo l'occupazione della Romania da parte dei sovietici. All'invito fatto da Georges
Dumézil, cominciando con I'anno 1945, Eliade tenne i corsi a IEcole des Hautes Etu-
des di Parigi, pubblicando una serie di lavori di specialita che lo consacrarono tra
i ricercatori nel campo delle scienze religiose, orientalistica e storia comparata delle
religioni. Eliade tenne parecchi conferenze internazionali ed ebbe l'occasione d'in-
contrare anche il psichiatra Carl Gustav Jung (1875-1961), osservandosi la similitudi-
ne di alcuni conclusioni ed interpretazioni psicanalitiche con i risultati della ricerca
fenomenologico-storica e del metodo d’interpretazione ermeneutica fatta da Mircea
Eliade dalla prospettiva del filosofo della religione. Dall'anno 1957 fino alla sua mor-
te, avvenuta nel 1986, Eliade condusse il dipartimento di storia delle religioni presso
I'Universita di Chicago (Stati Uniti).

Alcune opere letterarie di Mircea Eliades furono tradotte anche in italiano, come
Passione a Calcutta, (Roma: La Caravella, 1945), Il vecchio e il funzionario (Milano:
Jaca Book, 1978/1997), Andronico e il serpente (Milano: Jaca Book, 1982), Nozze in
cielo (Milano: Jaca Book, 1983/1996), Signorina Christina (Milano: Jaca Book, 1984),
Notti a Serampore (Milano: Jaca Book, 1985), il capolavoro della sua narrativa La
foresta proibita (Milano: Jaca Book, 1986/1955), Diciannove rose (Milano: Jaca Book,
1987), Il segreto del dottor Honigberger/Un uomo grande (Milano: Jaca Book, 1988),
Maitreyi. Incontro bengalese (Milano: Jaca Book, 1989/ 1933), India (Torino: Bol-
lati Boringhieri, 1991/1973), Il romanzo delladolescente miope (Milano: Jaca Book,
1992/1924), Unltra giovinezza (Milano: Rizzoli, 2007/1981), Gaudeamus (Milano:
Jaca Book, 2012), ed Erotismo mistico indiano (Roma: Castelvecchi, 2013).

Le opere scientifiche di Mircea Eliade sono®: Il mito delleterno ritorno (Roma: Edi-
zioni Borla, 1966 /1949), Il sacro e il profano (Torino: Bollati Boringhieri, 1973/1956),
Lo sciamanesimo e le tecniche dellestasi (Roma: Edizioni Mediterranee, 1974/1951),
Da Zalmoxis a Gengis-Khan (Roma, Casa Editrice Astrolabio, 1975/1970), La prova del
labirinto. Intervista con C. H. Rouchet (Milano: Jaca Book 1979/2002), Arti del metallo e
alchimia (Torino: Bollati Boringhieri, 1980/1956), Immagini e simboli. Saggi sul simbo-
lismo magico e religioso (Milano: Jaca Book, 1981/2007), La nascita mistica, riti e sim-
boli d’iniziazione (Brescia: Morcelliana, 1988/1959), Spezzare il tetto della casa. La cre-
ativita e i suoi simboli (Milano: Jaca Book, 1986/1988/1997), Il mito della reintegrazione
(Milano: Jaca Book: 1989), La creativita dello spirito. Un'introduzione alle religioni aus-
traliane (Milano: Jaca Book 1990), I riti del costruire. Commenti alla leggenda di Mastro
Manole; La Mandragola e i miti della ,,Nascita miracolosa®; Le erbe sotto la croce (Mila-
no: Jaca Book, 1990), Storia delle credenze e delle idee religiose (2 voll., Firenze: Sanso-
ni, 1990), Occultismo, stregoneria e mode culturali (Firenze: Sansoni, 1992), Cosmolo-
gia e alchimia babilonese (Firenze: Sansoni, 1993), Oggetto e modalita della credenza
religiosa (12 volume dell’Enciclopedia delle religioni diretta da Mircea Eliade, Milano:
Jaca Book, 1993), Il rito. Oggetti, atti, cerimonie (22 volume dell’Enciclopedia delle reli-
gioni diretta da Mircea Eliade, Milano: Jaca Book, 1994), Lo yoga. Immortalita e liber-

4 Cf Mircea HANDOCA, op.cit., p. 133.

5 Cf. IL PROFUMO DELLE PAROLE, A fine WordPress.com site, https://lemietraduzioni.wordpress.
com/ 15/04/2015.

6 Ibid
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ta (Milano: Rizzoli, 1954/1995/1999), Lo studio delle religioni. Discipline e autori (5°
volume dell’Enciclopedia delle religioni diretta da Mircea Eliade, Milano: Jaca Book,
1995), Le promesse dellequinozio. Memorie 1, 1907 - 1937 (Milano: Jaca Book, 1995),
Le messi del solstizio. Memorie 2, 1937 - 1960 (Milano: Jaca Book, 1996), Lesperienza.
Vita religiosa, individuale e collettiva (3° volume dell’Enciclopedia delle religioni diretta
da Mircea Eliade, Milano: Jaca Book, 1996), Il pensiero: concezione e simboli (42 volu-
me dell Enciclopedia delle religioni diretta da Mircea Eliade, Milano: Jaca Book, 1997),
Trattato di storia delle religioni (Torino: Bollati Boringhieri, 1949-64/1999), Lisola di
Euthanasius (Torino: Bollati Boringhieri, 2000), Religioni del Mediterraneo e del Vici-
no Oriente antico (n° volume dell’ Enciclopedia delle religioni diretta da Mircea Eliade,
Milano: Jaca Book, 2002), Ebraismo (62 volume dell’Enciclopedia delle religioni diretta
da Mircea Eliade, Milano: Jaca Book, 2003), Islam (82 volume dell'Enciclopedia delle
religioni diretta da Mircea Eliade, Milano: Jaca Book, 2005), Induismo (92 volume del-
I'Enciclopedia delle religioni diretta da Mircea Eliade, Milano: Jaca Book, 2006), Budd-
hismo (10° volume dell’Enciclopedia delle religioni diretta da Mircea Eliade, Milano:
Jaca Book, 2006), Religioni dell’Estremo Oriente (132 volume dell Enciclopedia delle reli-
gioni diretta da Mircea Eliade, Milano: Jaca Book, 2007), Tecniche dello Yoga (Torino:
Bollati Boringhieri, 2007), Miti, sogni e misteri (Torino: Lindau, 2007), Oceanografia
(Milano: Jaca Book 1934/2007), Fragmentarium (Milano: Jaca Book, 1939/2008), Reli-
gioni dellEurasia (12 volume dell’Enciclopedia delle religioni diretta da Mircea Eliade,
Milano: Jaca Book, 2009), Religioni dellAfrica (14° volume dell’Enciclopedia delle reli-
gioni diretta da Mircea Eliade, Milano: Jaca Book, 2009), Diario portoghese (Milano:
Jaca Book, 2009), Religioni delle Americhe (16° volume dell’Enciclopedia delle religio-
ni diretta da Mircea Eliade, Milano: Jaca Book, 2010), Religioni dellOceania (15° volu-
me dell’ Enciclopedia delle religioni diretta da Mircea Eliade, Milano: Jaca Book, 2012).

Ermeneutica totale - 'approccio ermeneutico di Mircea Eliade

Lermeneutica totale € un metodo di analisi introdotto nello studio delle religio-
ni da Mircea Eliade. Mettendosi contro qualsiasi forma di riduzionismo, Eliade rifiu-
ta la posizione di James George Frazer (1854-1941), che ridusse la studio delle religio-
ni all'interpretazione letterale dei testi, considerando i miti che fossero una produ-
zione infantile ed oscura, un prodotto di un pensiero pre-logico di fronte al raziona-
mento di tipo occidentale.” Lopposizione pre-logico / logico appare anche nell'opera
Totem und Tabu (1913) di Sigmund Freud da una prospettiva psicanalitica, essendo
sostenuta inizialmente in una espressione filosofica di Lucien Lévy-Bruhl nelle sue
opere Les fonctions mentales dans les sociétés inférieures (1910) si La mentalité pri-
mitive (1922). Successivamente Lévy-Bruhl ammettera l'esistenza di alcune struttu-
re mentali comune allo spirito umano indifferente dall'epoca storica in cui, come
individuo, visse 'uomo. La stessa continuita tra ,primitivi“ e ,contemporanei, in cio
che riguarda la logica e la capacita cognitiva, la troviamo anche nella visione di Leo

7 Cf. Petru URSACHE, Hermeneutica totald, nel Mircea ELIADE, Mesterul Manole. Studii de etnolo-
gie si mitologie. Antologie, Ed. Junimea, lasi, 1992, pp. 21-22.
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Viktor Frobenius (1873-1938), Oswald Arnold Gottfried Spengler (1880-1936) e nelle
opere del filosofo romeno Lucian Blaga (1895-1961), opere studiate anche da Eliade.?

Per Eliade I'ermeneutica é la ricerca del senso e del significato che ebbe lungo il
tempo un fenomeno religioso.® In pit, I'approccio della storia delle religioni da parte
di Eliade diventa una ,,ermeneutica totale, poiché é chiamata a decifrare ed a chiarire
tutti gli incontri dell'uomo con il sacro, dalla preistoria ai nostri giorni‘.

L'interpretazione dei dati riferiti alla religione ossia ad una manifestazione di
ordine spirituale bisogna essere unanalisi completa e complessa. Nella storia della
cultura dell'uvomo i miti sono creazioni primarie rappresentando una concettualiz-
zazione espressa per le immagini archetipiche ed i simboli, avendo lo stesso valore
con i documenti scritti. D'altra parte, i testi religiosi offrono allo specialista riferi-
menti chairi per qualsiasi analisi. Eliade riconosce il primato del testo nell'approc-
cio analitico, pero afferma I'importanza del mito, una creazione arcaica avendo dei
significati molto pit1 profondi che scopriamo a prima vista. I miti portono nella loro
esenza un significato perenne, incatenando secondo una logica simbolica segni e
simboli archetipiche che hanno lo stesso campo semantico, pero acquisiscono un’in-
terpretazione e delle forme specifiche lungo la storia. I miti non sono produzioni
immaginari, essi riproducono un rito oppure un gesto fondatore trascorso in illo tem-
pore, quando furono convalidati i primi gesti ed azioni col specifico umano. Allora,
'umanita ebbe conoscenza del senso dell'esistenza del mondo e diede un nome ad
ogni cosa, il linguaggio mitologico materializza da quello che ¢ ormai diventato un
bagaglio culturale trasmesso di generazione in generazione, & un prise de conscien-
ce primordiale descritto nello psicoanalisi e cosi chiaramante espressa, per esempio,
nel libro della Genesi: ,,... il Signore Dio plasmo dal suolo ogni sorta di bestie selvati-
che e tutti gli uccelli del cielo e li condusse all'uomo, per vedere come li avrebbe chia-
mati: in qualunque modo I'uomo avesse chiamato ognuno degli esseri viventi,
quello doveva essere il suo nome. Cosi [uomo impose nomi a tutto il bestiame,
a tutti gli uccelli del cielo e a tutte le bestie selvatiche..."

Lemergenza dei miti, o per meglio dire, del loro contenuto sostiene il proces-
so dell'antropogenesi, detto anche diversamente, come afferma Eliade: ,Conoscere
i miti significa apprendere il segreto dell origine delle cose. In altri termini, si apprende
non soltanto come le cose sono venute allesistenza, ma anche come trovarle e far-
le riapparire quando scompaiono.“* Anche: ,Il mito narra una storia sacra, cioé un
evento primordiale che ha avuto luogo in principio, ab inizio. Raccontare una storia
sacra significa rivelare un mistero, poiché i personaggi dei miti non sono esseri umani:
sono dei... Una volta detto, cioé rivelato, il mito diventa verita apodittica: stabilisce la
verita assoluta. In quanto il suo contenuto é evento primordiale o cosmico esso é sem-
pre rappresentazione di una creazione, vi si indica come un fatto ha avuto lessere, é

8 Ivi,p.50.

9 Mircea Eliade, Lépreuve du Labyrinthe. Entretiens avec Claude-Henri Rocquet, p. 147.

10 Mircea ELIADE, La nostalgie des origines. Méthodologie et histoire des religions, p. 124.
u (enesi, 2, 19-20.

12 Mircea ELIADE, Mito e realta, Milano, Rusconi, 1974, p.19.
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stato creato. Ecco perché il mito si identifica con lontologia: parla solo di cose reali, di
cio che é realmente accaduto, di cio che si é manifestato totalmente.

In pari tempo Eliade é cosciente che la realta del sacro non puo essere trasposta
senza limitazioni in un linguaggio categoriale, perché I'uomo non puo esprimere inte-
ramente una realta ,totalmente altra“ (il ganz andere), il linguaggio essendo limitato
all'analogia quando esprime qualcosa che supera l'esperienza naturale dell'uomo.*

Tuttavia, l'ermeneutica del sacro diventa un'esegesi del linguaggio simbolico in
cui viene espressa. L'uomo codifica attraverso i principali miti un messaggio rico-
noscibile dallo spirito umano per un linguaggio simbolico universale: Il simbolismo
¢ un dato immediato della coscienza totale, vale a dire dell'uomo che scopre di esse-
re uomo, che prende coscienza della propria posizione nell'Universo; queste scoperte
primordiali sono legate al suo dramma in modo tanto organico che lo stesso simbo-
lismo determina sia lattivita del suo subcosciente, sia le pitt nobili espressioni del-
la sua vita spirituale. Insistiamo dunque su queste distinzioni: se il simbolismo e il
valore religioso del Cielo non sono dedotti, in modo logico, dallosservazione calma,
obiettiva della volta celeste, non sono tuttavia prodotto esclusivo dellaffabulazione
mistica e delle esperienze irrazionali religiose.“s

Nello studio delle religioni abbiamo fonti scritte e non scritte, ambedue ugual-
mente importanti nellermeneutica eliadiana, Eliade In studiul religiilor avem izvo-
are scrise si nescrise, ambele fiind la fel de importante in hermeneutica eliadiang,
Eliade attirando l'atenzione sulle difficolta relative alla grande eterogeneita dei docu-
menti religiosi.’® Di stessa importanza ¢ anche l'aspetto storico che colloca una reli-
gione nel suo contesto locale ed universale. Alla fine il ricercatore e chiamato a decif-
rare il messaggio universale del fenomeno religioso in un linguaggio culturale acces-
sibile all'uomo a cui si rivolge, questo messaggio essendo percepibile anche in una
cultura fortemente dissacrata.

Per Eliade, I'analisi delle religioni equivale all'analisi dello spirito umano mate-
rializzato mediante la cultura nella storia. L'uomo, come homo religiosus, si espri-
me in tutti gli ambiti della vita senza esistere manifestazioni ,puramente” religio-
se oppure ,strettamente” non religiose, percio I'analisi del fenomeno religioso &
multiassiale, toccando aspetti storici, psicologici, economici, ecc., tutti gli ambiti
connessi direttamente o indirettamente con la religione. A causa della continuita
tra ,primitivo“ e ,moderno” in dipendenza al'unico uomo - homo religiosus - che
si manifesta nella storia, I'ermeneutica del fenomeno religioso diventa una psico-
analisi dello spirito umano. Eliade afferma: ,Gia s’intravedono le prospettive che si
aprirebbero dinanzi alla storia delle religioni se essa sapesse approfittare di tutte le
sue scoperte e di quelle delletnologia, della sociologia e della psicologia del profondo.
Considerando lo studio dell'uomo non solo come un essere storico, ma anche come
simbolo vivente, la storia delle religioni potrebbe diventare, ci sia scusato il termine,
una metapsicanalisi. Essa, infatti, condurrebbe a un risveglio e ad una nuova con-

B3 Mircea ELIADE, Le Sacré et le Profane, p. 63.

4 i, pag.

15 M. ELIADE, Trattato di storia delle religioni, Torino: Bollati Boringhieri, 1999, pp. 43-44-
16 Jvi, p.18.
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sapevolezza dei simboli e degli archetipi arcaicii, viventi o fossilizzati, nelle tradizioni
religiose dell'umanita intera.“’

Nell'analisi del fenomeno religioso, Eliade fa la distinzione tra il tempo della
trasmissione, dell'interpretazione e della comprensione, in altre parole, ,momenti*
di rottura fra il simbolo ed il mito, separazione fra il mito ed i testi scritti, finalmen-
te giunti allo sfaldamento fra i testi e l'ermeneutica. Queste ,rotture” rappresentano
salti evolutivi e, allo stesso tempo, momenti ,creativi, perché in questo processo la
stessa realta dell'esperienza del sacro viene espressa su un‘altro sfondo storico-cultu-
rale, acquistando apparentemente un altro mantello semantico, pero in continuita
ai significati primari. Lanalisi religiologica di un testo scopre la presenza dei sim-
boli, di fronte ad una epoca mitologica d'importanza secondaria, ma proprio questi
sono le vere chiavi d'interpretazione che ci aiutano di scoprire il significato concreto,
le strutture gramaticali ed il contenuto della narrazione rilevando latentemente il
mantello semantico del messaggio archetipico.®

Eliade constato che nelle esperienze oniriche sono presenti i stessi segni con
valore simbolica che le troviamo anche nella mitologia, una conclusione che somig-
lia con la visione di simile con la visione Carl Gustav Jung. Questo, invece, non
significa che la mitologia € una produzione infantile o fantastica, ma che esisterebbe
un depositario universale dei simboli archetipiche, un linguaggio comune all'uomo,
indipendentemente dallambiente culturale e dal tempo storico in cui vive, un lingu-
aggio con una ,funzione unificatrice” che permette ai frammenti dottrinari isolati ad
integrarsi organicamente in un insieme. *°

La trasmissione intergenerazionale del contenuto di una religione non ¢ una
semplice assunzione statica di alcune dogme, la religione non é una semplice ripe-
tizione di certi riti oppure un’imitazione irrazionale dei vari gesti, ma comporta un
rinnovamento ed un attimo creatore malgrado che ,I'ermeneutica totale“ decodifica
tutti gli incontri tra 'uomo ed il sacro dalla preistoria alla contemporaneita.*

Il pitt importante contributo di Eliade nel definire un'antropoligia integrale
rimane la sua originale concezzione dell'uomo - homo religiosus, religione - espe-
rienza del sacro e la dialettica del sacro - coincidentia oppositorum.

Fondamenti dell'antropologia eliadiana

La concezzione antropologica eliadiana é centrata sull'idea che la religione -
percezione del sacro - ¢ vincolata in modo ontologico al fenomeno umano. L'uomo
nella definizione di Eliade & homo religiosus. Tuttavia cio che viene definito come
religione ¢ legata alla religiosita umana, attuata grazie alla capacita dell'essere uma-
no di percepire e di relazionarsi con una realta di un‘altro ordine, col sacro. Il sacro &
una realta del mondo immanente che ,si carica“ con un significato e allo stesso tem-
po manifesta una realta di un altro ordine, trascendente, una realta finale. Il processo

7 Mircea ELIADE, Images et symboles. Essais sur le symbolisme magico-religieux, p. 43.

8 Cf. Petru Ursache, op. cit., p. 52.

19 Cf. Carl Gustav Jung, L’homme ¢ la conquéte de son dme, éditions Albin Michel, p. 257.
20 Cf. Mircea Eliade, Images et symboles. Essais sur le symbolisme magico-religieux, p. 215
2 Cf. Mircea Eliade, La nostalgie des origines. Méthodologie et histoire des religions, p. 16.
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d’antropogenesi ¢ interpretato da Eliade alla luce degli atti umani specifici e non per
la similitudine osteo-anatomica degli ominidi con 'uomo moderno: soltanto la tes-
timonianza della celebrazione di un rito funebre ed il simbolismo degli artefatti che
codificano un contenuto dogmatico di una realta trascendentale e la fede nel prose-
guimento dell’attivita in una post-esistenza in un’altro mondo ,.al di 1a“ ci garantisce
la presenza dei vestigi umani. Di pit, la religione - capacita di percepire il sacro - &
il fattore antropogenetico principale.>> L'uomo si umanizza soltanto per la sua abili-
ta di percepire il sacro e di esprimersi coscientemente come un'essere che trascende
tutti gli altri esseri biologici: Il ,,sacro“ é insomma un elemento nella struttura della
coscienza, e non é uno stadio nella storia della coscienza stessa. Ai livelli pitt arcaici di
cultura vivere da essere umano é in sé e per sé un atto religioso, poiché lalimenta-
zione, la vita sessuale e il lavoro hanno valore sacrale. In altre parole, essere - o piut-
tosto divenire - un uomo significa essere ,religioso.“*

Recentemente, sulla stessa linea dell'antropologia eliadiana, Julien Riess estese
la visione sullemergenza del homo religiosus facendo appello all'interpretazione dei
dati dell'antropologia paleontologica. La natura delle esperienze umane nel proces-
so dell'ominizzazione viene seguita ancor dall'apparizione del homo habilis, attra-
versa per le manifestazioni del homo erectus, giungendo all'uomo moderno, homo
sapiens, osservata per l'abilita di costruire attrezzi, per la capacita di percezione della
simmetria e d'avere un pensiero astratto manifestato per i rudimenti d’espressione
artistica, ed una vita sociale sempre pitt complessa: un ominido si manifesta al limi-
te della vita biologica ed in vista di una vita spirituale (la specie homo) diventando
gradualmente homo habilis, symbolicus, aesteticus, sapiens ed in fine religiosus.*

Lantropologia eliadiana definisce 'uomo nella sua esenza come homo religiosus
data la sua perspicacia di percepire il sacro, una capacita ontologica vincolata al feno-
meno umano dal momento dell'emergenza di homo sapiens sapiens che salvaguardera
la continuita fra 'uomo preistorico, storico e contemporaneo. Per Eliade 'homo reli-
giosus € 'uvomo universale, di tutte le culture e di tutti i tempi. Questo sistema antro-
pologico, sviluppato sotto la forma di un'antropologia integrale, consente di radunare
tutti gli aspetti definitori dell’esistenza umana nella sua complessita, partendo da quel-
li osservati dalle scienze positive fino alle dimensioni filosofiche e religiose dell'uomo
come individuo, oppure in dipendenza alle sue manifestazioni sociali o culturali. L'u-
omo e vincolatoal ,sacro’, Eliade parlando del sacro ontologico - la capacita di percez-
zione de sacro, il sacro essendo una realta collegata ad un‘altra realta, del mondo ,al
di 1&% che per mezzo delle ierofanie si manifesta nella storia. Questa esperienza pri-
maria viene trasposta nel linguaggio mitologico seguendo la logica simbolica, e pure
mediante questa visione Eliade ha rinnovato lo studio del mito.

22 Cf Mircea ELIADE, Storia delle credenze e delle idee religiose, vol. 1, Firenze: Sansoni, 1990, p. 33.

3 Mircea Eliade, La Nostalgie des origines. Méthodologie et histoire des religions, p. 10.

24 Cf. Julien RIES, L” homo religiosus ,, et son expérience du sacre. Introduction a une nouvelle anthro-
pologie religieuse, CERF, Parigi, pp. 27-34,
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Il sacro é la verita ed e realta. Il sacro ¢ ,l'alto pe eccellenza’, transcendente e
sorgente dello slancio transpersonale, I'elemento pilt importante che istituisce una
maniera di ,essere nel“ mondo ed un comportamneto specifico umano. »

A differenza di Rudolf Otto, che si fermo prima sull'incontro col sacro, Eliade
c'introduce nell'universo cognitivo dell’homo religiosus, I'Universo rivelandosi sulla
basi del dualismo sacro-profano. , Il sacro ed il profano sono due modi dessere nel
mondo, due situazioni esistenziali assunte dall'uomo nella storia.“*®

Per una giusta comprensione del termine ,sacro‘ nell'opera eliadiana, bisog-
na far riferimento agli influssi concettuali provenienti dal professore Nae lonescu,
Rudolf Otto, Emile Durkheim e dalla filosofia indiana, quest'ultima ovviamente sot-
to I'ispirazione del professore Dasgupta, piu la propria esperienza religiosa indiana
sotto la guida del medico e guru asceta Swami Shivananda. >

Per Eliade, come per il suo maestro Nae Ionescuy, il sacro ¢é la ,realta Ultima*“
assoluta e transcendentale, ,la divinita o cio che noi chiamiamo Dio". ? Sempre sot-
to I'influenza della metafisica di Nae Ionescuy, il sacro si trova nella prospettiva delle
religioni sanctum, un ens perfectissimum in accezione filosofica.

Rudolf Otto, per il suo lavoro Das Heilige, aperse per Eliade la via verso il sac-
ro ontologico vista come una capacita naturale dell'essere umano di percepire il sac-
ro, come anche verso il carattere irrazional-subcosciente dell'esperienza del sacro, ed
anche verso il linguaggio e la logica simbolica che governa questa esperienza alla limite
del trascendente e allo stesso tempo transpersonale, idea che lo avvicina alla visione
psicologica di Jung, ugualmente alla psicologia umanistica di Abraham Maslow.

Sulla linea interpretativa di Emile Durkheim, Eliade presenta il sacro in opposi-
zione col profano?, pero si colloca pit vicino alla visione di Nathan Soderblom quan-
do vede nel sacro un caratteristica esenziale del divino in accezione religiosa. >

Eliade presenta la realta in dipendenza alla dualita sacro-profano, per ['uomo
religioso lo spazio non é omogeneo, il sacro aggiunge un pit di essere perché la rivela-
zione di una realta assoluta, in opposizione alla non realta dell'immensa distesa che la
circonda, anche la manifestazione del sacro fonda ontologicamente il mondo. , 1l sac-
ro attiene percio ai fondamenti del reale, alla struttura degli esseri e delle cose, all’As-
soluto, fonda la religio.>* L'esistenza autentica sorge dal sacro, quanto maggiormente
e carica del sacro, tanto I'essere e piti reale considerata in prospettiva metafisica.

Eliade ci offre anche una visione originale della dialettica del sacro. Per lui, la
rivelazione del sacro si chiama ierofania. All'inizio, il sacro si manifesta ed e rico-
nosciuto dall'uomo senza difficolta, pero col tempo il significato originale del segno

3 Cf. Mircea Eliade, Mythes, réves et mystéres, p. 26.

26 Mircea ELIADE, Sacro e profano, p.16.

27 Cf. Wilhelm DANCA, Mircea Eliade. Definitio sacri, Editura Ars Longa, lasi, 1998, p.185.
28 Nae Ionescu, Prelegeri de Filosofia Religiei, p.61, nel Wilhelm DANCA, op.cit., pp. 185-186.
29 i

30 Cf. Rudolf OTTO, Le Sacré, Petite Bibliothéque Payot, 1995, p. 106.

3 Cf. Emile DURKHEIM, Les formes élémentaires de la vie religieuse, p. 65.

2 Cf. Wilhelm DANCA, op.cit., p. 193.

33 Mircea ELIADE, Il sacro e il profano, p. 19.

34 Julien RIES, Il sacro nella storia religiosa dell'umanita, Milano, Jaca Book, 1982.
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in cui si manifesta il sacro diventa sempre piti oscura. La propria manifestazione ini-
ziale del sacro nel profano é avvolta nel mistero, mai plenaria o esplicita, invece sot-
toposta ad un processo dinamico di percepire il significato che lo contiene. 3

Loggetto per cui si menifesta il sacro non si confondera mai con il sacro pro-
prio. Loggetto profano diventa un segno sacramentale del sacro come realta ultima
e questo significato si sottopone ad un graduale processo di perdita della ricchezza
semantica iniziale, anche se esenzialmente rimane allo stesso modo presente nel
tempo. Eliade parla del ,mistero del camuffamento del sacro nel profano‘ una sor-
te di ,,dimenticanza“ della sua presenza nel mondo, I'uomo soffermandosi soltanto
difronte al profano. Si arriva progressivamente alla coincidentia oppositorum, ad un
momento in cui il profano occulta il sacro finché quest’ultima non é piu riconoscibi-
le. Pero, dopo l'occultazione dei significati profondi dei segni archetipici presenti nei
sistemi etico-religiose (Eliade vide la manifestazione massima nella ,teologia della
morte di Dio parafrasando l'espressione di Nietzsche), 'uomo attraversa un proces-
so di riscoperta del sacro: ,Lassoluto non puo essere estirpato ma solo degradato,
percio con la coincidenza dei commenti nel momento della massima ocultazione
ricomincia un nuovo ciclo dialettico della manifestazione del sacro. In essenza, ci
sono due aspetti in cio che riguarda la dialettica del sacro eliadiano: I'uno fondato
sull'opposizione del sacro al profano, I'altro appoggiato sul paradosso dell'ocultazio-
ne e della simultanea rivelazione del sacro nel profano.

In questo contesto, Mircea Eliade vide nello studio delle regioni e nellermeneu-
tica del fenomeno religioso un nuovo umanismo. Dopo il crollo dell'uomo moderno
nella secolarizzazione e nell'ateismo, perdendo il proprio senso della sua esistenza,
verra un processo di riscoperta della presenza del sacro, dei valori perenni presenti
nel sacro che potranno essere ,rilette” per i loro segni che seguono la ierofania. L'u-
omo calato nel profano ridiventera un plenare, si riumanizzera ridiventando homo
religiosus. Oggi ¢ possibile riformulare la questione del Sacro, come e anche possibi-
le superare quel ,provincialismo culturale“ della secolarizzazione e dell’ateismo per
riformulare la specificita dell'esperienza religiosa nella sensibilita moderna che rifi-
uta la verita dogmatica. Da qui risulta un possibile dialogo tra filosofia e teologia nel
quadro della cultura contemporanea postsecolare.

Dalla antropologia eliadiana alla nuova antropologia

religiosa fondamentale

Il concetto d’antropologia integrale fu proposto da Papa San Giovanni Paolo
secondo in opposizione verso l'antropologia in accezione contemporanea, ridotta
spesso all'etnografia, allantropologia medicale oppure allantropologia della cultu-
ra. L'ex sovrano pontefice propose lo studio dell'uomo in tutte le dimensioni della
sua persona, dagli aspetti personali individuali e sociali fino ai quelli fisici, culturari
e spirituali. In questo senso Giovanni Paolo secondo affermo che una filosofia del-

35 Mircea Eliade, Traité d’histoire des religions, p. 35.

36 Cf. Mircea Eliade, Fragments d'un journal II (1970-1978), p. 222.

37 Mircea ELIADE, Mesterul Manole. Studii de etnologie si mitologie. Anthologie, p.228.
3¢ Cf. Wilhelm Dancd, op.cit., p.220.
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la regione secondo il pensiero di Mircea Eliade o del Cardinale Marian Jaworski® é
importantissima per il pensiero contemporaneo perché la loro maniera di trattare le
questioni dell'uomo é un ritorno alla metafisica, alla filosofia dell'essere per mezzo
dell'antropologia integrale. +

Eliade vide nello studio delle religioni un disciplina scientifica diu un ruolo
importantissimo nel definire un nuovo umanesimo. La riscoperta del fatto che I'uo-
mo contemporaneo si trova nella continuita del fenomeno umano come homo reli-
giosus condurra ad una rivalutazione del ruolo della spiritualita nella sua manifesta-
zione culturale. Secondo Eliade, 'uomo & homo religiosus in una dimensione univer-
sale, € l'uomo di tutti i tempi e di tutti i continenti.#

Ancor da 1963, Eliade sottolineo I'importanza d’affermazione di tutte le civilta
nel contesto della globalizzazione, ognuno possiedendo la tendenza di manifestare
la propria specificita, la religione restando il pitt importanto elemento identitario per
cui si manifesta qualsiasi identita collettiva. Al posto di uno ,scontro di civilta“ teo-
rizzato da Samuel Huntington (1927-2008), Eliade propose uno scenario ottimistico.
Huntington parte dall'ipotesi ,che la fonte di conflitto fondamentale nel nuovo mon-
do in cui viviamo non sara sostanzialmente né ideologia, né economica. Le grandi
divisioni dell'umanita sono i fonti di conflitto principale e saranno legati alla cultura.
... Lo scontro di civilta dominera la politica mondiale. Le linee di faglia tra le civilta
saranno le linee sulle quali si consumeranno le battaglie del futuro.“

Secondo Eliade, il confronto fra Europa e lalterita delle culture del mondo
potrebbe essere anche benefica, creativo e fruttuoso, l'antropologia religiosa offren-
do questa piattaforma comune su cui si puo costruire un reale dialogo che ricog-
nosce la diversita e I'unita del pluralismo dei sistemi etici religiosi. L'uomo europeo
di un‘attuale cultura trovatasi nella continuazione della cultura cristiana, pero diluita
nella secolarizzazione, puo partecipare ad un tale dialogo civilizzazionale secondo la
misura in cui riesce a coscientizzare che & homo religiosus e che il sacro fa parte dal
patrimonio dell'intera umanita. Luomo & un essere religioso, capace di percepire il
sacro, l'erede di un linguaggio archetipico e di una logica simbolica vista come una
via complementare della conoscenza razionale categoriale della realta.

Un'antropologia integrale puo essere una ponte tra le discipline umanistiche e la
teologia, soprattutto con la teologia fondamentale, perché la ,ragione essenziale della
teologia fondamentale é la riflessione razionale che il teologo, insieme con la Chiesa,
partendo dalla fede, fa sulla realta del cristianesimo come opera di Dio che si é rivelato e
si é reso presente nel Cristo, e della Chiesa stessa come istituzione voluta dal Cristo per
prolungare la sua opera nel mondo. Essa va quindi concepita come una teologia di dia-
logo e di frontiera, nella quale - oltre al confronto tra fede e ragione in termini astratti -
si entra in contatto con le religioni storiche (induismo, buddismo, islamismo, ecc.); con

39 Marian Jaworski (Leopoli, 21 agosto 1926), cardinale e arcivescovo cattolico polacco.

40 Cf. loan Paul II, Entrez dans | esperance, p. 13.

4 Eliade expos cette theése pour la premiére fois dans la revue Antaios, dans larticle ,Gedanken zu
einem neuen Humanismus” (Band 1V/1963, pp. n3-119), traduit en roumain et publiée dans la revue
Manuscriptum (nr. 3/1986 pp. 96-99).

42 Samuel HUNTINGTON, Lo scontro delle civilta e il nuovo ordine mondiale, ed. Rumena, 1996, p. 36.
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le forme riflesse dell'ateismo moderno (specialmente di Marx, Freud e Nietzsche); con
le forme vissute dell'indifferenza religiosa in un mondo secolarizzato, caratterizzato dal
predominio dei processi tecnologici e industriali e dei valori economici; e, infine, con le
esigenze degli stessi credenti che, nel mondo presente, portano in sé nuovi dubbi e diffi-
colta e pongono alla teologia e alla catechesi cristiana questioni nuove.*

Lo studio delle religioni sulla base di un'antropologia integrale é specialmente
importante in qualsiasi indagine svolta sulla cultura e la spiritualita contemporanea.
Anche nelle societa secolarizzate I'ateismo assunto dall'uomo come individuo non
strappera la sua capacita di percepire il sacro. Non dimentichiamo che Eliade definis-
ce il sacro on tologico. Il distacco dai sistemi di pensiero etico-religiose tradizionali,
il rinuncio ai sistemi religiosi che codificano praticamente una percezzione del mon-
do offrendoci una prima interpretazione metafisica in un linguaggio ed una logica
simbolica, tutte queste non lasciano alle spalle un uomo areligioso nel senso di defi-
nire la religione come rapporto col sacro, pero apporta cambiamenti per l'elevazione
la rango di assoluto di alcuni elementi dalla realta empirica e profana. Di conseguen-
za, abbiamo un‘assolutizzazione di pseudo valori, di mode passeggeri, una radicaliz-
zazione delle idee e delle opinioni che tendono verso l'affermazione universalmente
valida in assenza di un punto di riferimento trascendente o di una autorita divina. Le
autorita civili negli stati democratici si usano nel tempo anzitutto a causa del rela-
tivismo introdotto attraverso la legislazione decisa dal gioco di potere dei politici e
della maggiorita parlamentare. Il potere si basa sempre sull'autorita trascendente
codificata socialmente per i gesti e testi normativi con una ,aura“ religiosa. La societa
dell'epoca post secolare ha bisogno del ristabilimento dottrinale dei fondamenti del
potere su cio che potrebbe essere accettato come punto di riferimento universalmen-
te valido, sul sacro e sulla sacralita dell'esistenza umana. Una societa secolarizzata
comincia di normare a livello legislativo il comportamento umano ed anche contro
,la legge naturale’, in realta contro I'essenza dell'uomo nella sua esspressione plena-
ria. Tuttavia, i diritti e le liberta dell'individuo deve corrispondere ad un vero uomo
vivente nella storia, nella pienezza delle sue potenze, da qui la necessita di definire
o di ridefinire dell'uomo. Soltanto un modello antropologico integrale potra offrire
una base per qualunque definizione dei diritti, della liberta, dignita ed etica. Luomo
integrale, ,totale” nell'espressione eliadiana & 'homo religiosus. Nel definire quest'u-
omo la teologia fondamentale gioca un ruolo importante, i fondamenti filosofici e le
discipline umanistiche completandosi avvicenda per offrire un quadro fenomenolo-
gico piti complesso, lo studio delle religioni, la psicologia della religione e la teologia
partendo dalla presenza del sacro ontologico nell'intimita dell'essere umano e da qui
nacque la 'obbligatorieta del discorso sulla struttura materiale-spirituale dell'uomo
e della sua manifestazione come homo religiosus in qualsiasi situazione esistenziale.

Concluzii
In conclusione, il nuovo umanesimo nella visione di Eliade ¢ il risultato della
riscoperta dell'uomo religioso universale, di tutti gli ambienti geo-culturali e di tutti

4 Sacra Congregazione per 'Educazione Cattolica, La formazione teologica dei futuri sacerdoti, II,
109, 3.
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i tempi. In un mondo della globalizzazione osserviamo la tendenza delle culture non
europee di affermarsi per una modernita costruita in una maniera propria. Luomo
europeo deve essere capace di comprendere l'interlocutore appartenente ad un‘altra
cultura, di accettare il confronto delle idee provvenienti dal pluralismo dei sistemi
etico-religiosi a partire da una piattaforma comune. Il discorso identitario dell’Eu-
ropa secolarizzata deve affrontare prima la cultura dell'islam europeo (generata dal-
la naturalizzazione dell'emigrazione), una cultura penetrata dai valori religiosi che
cristalizzano qualunque motivazione individuale, sociale, culturale e spirituale. La
civilta occidentale, erede di una cultura cristiana diluita pero nella secolarizzazione,
puo trovare un linguaggio comune di fronte all’alterita soltanto nella misura in cui
riscopre che 'uomo e homo religiosus ed il fatto che il sacro costituisce il patrimonio
comune dell'intera umanita.

L'uomo e capace di percepire il sacro, e titolare di un linguaggio dei segni arche-
tipici e della logica simbolica, riesce acquisire una via complementaria di conoscenza
della realta e di costruire un’interpretazione metafisica del mondo attraverso questo
linguaggio primario.

La religiosita, come sfera della psiche umana (sotto la forma del sacro ontologi-
co) & costitutiva alluomo arcaico o moderno, perché essenzialmente I'uomo ¢ homo
religiosus. Da questo punto sorge anche una possibile appertura del mondo di oggi
verso il trascendente, verso il spirituale, dove i valori universalmente codificati nei
sistemi etico-regiosi sono l'unica possibilita di curare e di riconciliare I'umanita tro-
vata in un processo di globalizzazione. Eliade disse: ,Se Dio non esiste, tutto é cene-
rel
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Spor wokol miejsca oraz funkgji religii
w spoteczenstwach Europy

TADEUSZ BAK | ABRAHAM COME
Instytut Ekonomii i Zarzqdzania PWSTE w Jarostawiu /
Presovskd univerzita v Presove, Gréckokatolicka teologickd fakulta

Abstrakt: European society of today shows several paradoxes regarding religiosity. An increasing demand
for spiritual fulfilment and metaphysical expression of life is followed by a lifestyle of uncontrollable
consumerism, materialism and hedonism. Values and norms set by religious institutions are deemed
obsolete, backward and unsatisfactory for demands of today’s world. Globalization brings the prevailing
trend of individualism to those sectors of human activities in which, just a few decades ago, it would not
stand a chance of surviving. Borders, from geographical to ideational, have been gradually disrupted in
their basic structure, giving way to global market, both economic and cultural. On a global scale, we are
witness to a reciprocal blending of diverse cultures initiating heterogeneity of cultures and society. In
turn this process leads to increased protection of diversity and identity of own individual cultures.

Key words: Society. Religion. Social change. Sekularisation. Desecularisation.

Przemiany religijnosci w spoleczenstwie ponowoczesnym

Gléwnym celem niniejszej czesci artykutu jest analiza przemian religijnosci
w rzeczywistosci ponowoczesnej. Tematyka przedstawiona w niniejszym rozdzia-
le jest aktualna we wspodtczesnym swiecie. Coraz wiecej jest osdb, ktdre osobiscie
doswiadczyly zagrozen zwigzanych z sektami. Oczywiste wydaje sie, ze w takiej
sytuacji wzrasta zapotrzebowanie na informacje o naturze sekt i sposobach obro-
ny przed nimi. Nowe ruchy religijne powstaja coraz czesciej. Wykorzystuja wszel-
kie mozliwe metody, aby przyciagna¢ do siebie nowych cztonkéw i czerpa¢ z nich
korzysci. Problem nowych ruchéw religijnych stat sie w ostatnim czasie zagadnie-
niem masowo poruszanym przez media. Pojawilo sie takze wiele literatury dotycza-
cej tego problemu. Artykuty, ksigzki, badania, konferencje przyblizaja wspotczes-
nemu czlowiekowi zjawisko nowych ruchow religijnych. Ukazuja w jaki sposob
dziataja dane grupy, ,werbuja cztonkéw” oraz jakimi metodami sie postuguja, aby
utrzymac swoja grupe wyznaniowa. Nie zawsze uratuje to czlowieka przed wstapie-
niem do takiej grupy, ale czasami pomaga mu zrozumie¢, Ze jego zgrupowanie moz-
na zaliczy¢ do sekty.

Pojawia sie takze wiele osrodkow, stron internetowych, ktore informuja
o nowych ruchach religijnych, oferuja swoja pomoc w wyjsciu z nich oraz w zacze-
ciu nowego zycia. Najczesciej takimi osrodkami kierujg braci, siostry zakonni lub
ksieza, ktory mieli do czynienia z nowymi ruchami religijnymi i wiedza jak pomoc



STUDIE | RELIGIONISTIKA

ich cztonkom Pojawito sie wiele ksiazek, ktore opisuja to zjawisko, méwia o ,pra-
niu moézgu', ,perswazji podprogowej’, ingerencji szatana w umyst i serce cztonkow
grupy. Mozna spotkac kilka pozycji zawierajacych wiedze na temat nowych ruchow
religijnych, wartosciowe wskazowki na temat postepowania z cztonkami grupy.

Ponowoczesna kultura zmierza do zadomowienia sie takze w plaszczyznie
zycia religijnego. Nie odrzuca religii, ale szuka nowych jej tresci i form, takich, kto-
re zaspokoja potrzeby ponowoczesnego cztowieka. Do poszukiwania jakiej$ religii
sktania rodzacy sie z postmodernistycznej ideologii zanik zyciowych drogowska-
z6w, wzrost niepewnosci, lekow i zwatpienia. Socjologowie juz w latach siedemdzie-
sigtych zaobserwowali zjawisko swoistego przebudzenia religijnego, i to nie tylko
w krajach zachodnich.

Typowe dla postmodernizmu negowanie instytucji wyraza sie w sferze religijnej
rozluznianiem wiezi z instytucjami religijnymi. Badania wykazaty, ze w uprzemy-
stowionych krajach Europy Zachodniej, wraz z postepem nowej cywilizacji, dokony-
wat sie proces odchodzenia od koscielnego modelu religijnosci. Owo odchodzenie
zazwyczaj nie prowadzi do ateizmu, lecz w kierunku religii pozainstytucjonalnej,
pozakoscielnej, prywatnej. Dokonuje sie zatem proces indywidualizacji i prywaty-
zacji religii.

W pierwszej fazie indywidualizacja wyrazita sie¢ w postawach selektywnych,
wybiodrczych wobec logos i etos Kosciola, czyli akceptowaniem niektorych dog-
matoéw wiary i norm moralnych, a odrzucaniem innych, wypetnianiem pewnych
obowiazkéw katolika, a zaniedbywanie innych. Postawa wybiércza obejmuje bardzo
szerokie kregi zachodnich spoteczenstw. Spotykamy sie z nia, chociaz w mniejszym
zasiegu, takze w Polsce i innych krajach Europy Srodkowej i Wschodniej.!

Indywidualizacja religijnosci wyraza sie rowniez w powstawaniu nowych
ruchow religijnych. W potowie lat siedemdziesigtych XX w Ameryce Pétnoc-
nej takich ruchow, o roznej proweniengji i charakterze, dziatato ok. 8 tysiecy, zas
w Niemczech na poczatku lat dziewiec¢dziesiatych ich liczbe szacowano na 4-5 tysie-
cy.? Niektore z ruchow maja charakter fundamentalistyczny. Fundamentalizm jest
reakcja na chaos aksjologiczny postmodernistycznej kultury. Ruchy fundamentalis-
tyczne daza do zredukowania niepewnosci przez radykalne upraszczanie rzeczywis-
tosci, tj. udzielanie uproszczonych odpowiedzi na podstawowe problemy Zyciowe.
W krajach pozaeuropejskich fundamentalizm jest takze forma obrony zagrozonego
poczucia tozsamosci kulturowej i religijnej wspélnot narodowych.?

Postmodernizm stwarza tez podatny grunt dla rozwoju sekt. Niektdre z nich
przybieraja totalny charakter, izolujac sie zupetnie od reszty swiata i zycia spoteczne-
go. Rozwoj sekt $wiadczy o goraczkowym poszukiwaniu matych wspélnot w celu
przezwyciezenia izolacji i samotno$ci oraz oparcia si¢ na mocnym autorytecie

1 ZULEHNER, PM. DENZ, H.: Wie Europa lebt und glaubt. Europdische Wertestudie. Tabellenband.
Wien, 1993, s. 154.

> MARIANSKI, ].: Religia i Kosciét miedzy tradycjq i ponowoczesnoscig. Studium socjologiczne. Kra-
kow, 1997, s. 165.

3 MROZEK-DUMANOWSKA: U Zrédet fundamentalizmu. In: W poszukiwaniu prawdziwej wiary.
Wspotczesne ruchy odnowy religijnej w krajach pozaeuropejskich. Warszawa, 1995, s. 12.
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przywddcy (guru). Sekty s3 znakiem niezaspokojenia nowych potrzeb religijnych
w ramach wielkich Kosciotéw i ich wspdlnot, np. Parafii.4

Indywidualizacja religii przybiera niekiedy radykalng postac¢ wedtug tzw. zasady
majsterkowania (franc. bricolage), czyli konstruowania swojej religijnosci z dowol-
nie dobieranych elementow z réznych religii, a takze z pseudoreligii, na przyktad
na podobienstwo New Age. Ow synkretyzm religijny nie jest produktem zbiorowos-
ci, lecz rezultatem indywidualnych, jednostkowych wyboréw. Czesto jest realizowa-
ny przy zachowaniu luznego zwigzku z Kosciotlem. W konsekwencji wiara w nie-
ktorych srodowiskach stata sie koktajlem przyrzadzonym wedlug gustu: Kazanie
na Gorze, chrzescijanski ojcowski Bog, reinkarnacja, gwiazdy i rodzaj poganskiego
panteizmu (duchowy supermarket). Tradycje chrze$cijaniskie wystepuja tam rowno-
legle z poganstwem, astrologig, chiromancja, terapiami typu New Age, medytacjami
transcendentnymi. Badania wykazaly, ze czarng magie uprawia w Stanach Zjednoc-
zonych 10 milionéw osob, w Niemczech 100 tysiecy, w Anglii - 50 tysiecy.> We Whos-
zech w kontakt ze $wiatem magii i okultyzmu wchodzi 9-10 milionéw osdb.®

Sciste zdefiniowanie religijnosci postmodernistycznej jest dzi$ niemozliwe.
Znajduje sie ona na etapie tworzenia sie. W swietle badan socjologicznych religijnos¢
postmodernistyczna to obszar nie powigzanych, nieustannie zmieniajacych sie ele-
mentdw, catos¢ podlegajaca nieustannym zmianom bez okreslonej linii rozwojowej.”
Socjologowie, opisujac religijnos¢ postmodernistyczng, przestrzegaja przed jej prze-
akcentowaniem. Jest ona zjawiskiem mniejszosciowym i nie prowadzi do zaniku
religijnosci koscielnej, zinstytucjonalizowanej.®

Nalezy zauwazy¢, ze zmiany religijnosci nie zmierzajg jedynie do oslabie-
nia zwigzku z Ko$ciotem. Badania wykazaly réwniez, ze pewna czes¢ wiernych
w ponowoczesnosci poglebita swoja koscielna religijnos¢, co sie wyrazito wzrostem
swiadomosci religijnej, bardziej konsekwentnym postepowaniem i wiekszym zaan-
gazowaniem w zycie wspolnot koscielnych, zwlaszcza parafii. Powstato wiele nowych
ruchow religijnych katolickich. W Polsce np. Rada Ruchéw Katolickich zrzeszata
W 1994 I. 44 rozne ruchy i stowarzyszenia, a w 1998 r. juz 67 ruchow i stowarzyszen.®
Zasieg 0sob o poglebionej religijnosci w Polsce ocenia sie na 15%-20%."

Przedstawione wyzej fakty: z jednej strony pogtebianie instytucjonalnej religij-
nosci, az drugiej wzrost znaczenia roznych form religijno$ci pozakoscielnej, potwier-
dza teze, ze religia jest stata wartoécia spoleczna. Swiadomosé religijna moze ulega¢

4 SEKRETARIAT ds. JEDNOSCI CHRZESCIJAN: Sekty albo nowe ruchy religijne. Wyzwanie duszpa-
sterskie. L'Osservatore Romano, wyd. pol. 1986, nr 5, s. 3 - 6.

5 SANTAGADA, O.: Wspdlnoty koscielne, niezalezne grupy religijne, sekty na przyktadzie Ameryki
Lacinskiej. Warszawa, 1994, s. 173.

6  Internauta. Niedziela, 2002, nr 7, s. 21.

7 MARIANSKI, J.: Religia i Kosciot s. 314 - 315.

8 POLLACK, D.: Individualisierung statt Sikularisierung? Zur Diskussion eines neueren Paradigmas
in der Religionssoziologie. In: Religiose Individualisierung oder Sakularisierung. Biographie Und
Gruppe als Bezungspunkte moderner Religiositdt. Ed. K. Gabriel. Giitersloh, 1996, s. 83 - 8s.

9 OSTROWSKI, M.: Duchowe i religijne ruchy. In: Koéciot i religijnos¢ Polakéw 1945-1999. Ed. W.
Zdaniewicz, T.Zembrzuski. Warszawa, 2000, s. 144.

1o PTWOWARSKI, W.: Socjologia religii. Lublin, 1996, s. 261.
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zmianie, lecz ludzko$¢ w swej gtdwnej masie nie odrzuca religii. Religijnosc jawi sie
jako jedna z najgtebszych wlasciwosci cztowieka, choé przejawia sie w roznych ksz-
tattach i formach. Dlatego podtrzymywana przez socjologéw jeszcze w latach 5o.
i 60. XX wieku teza sekularyzacyjna, podbudowana sekularyzmem, stracita na znac-
zeniu. Wedle tej tezy religia w miare rozwoju cywilizacyjnego miala zmniejszac swo-
je znaczenie, takze w zyciu prywatnym, az do zupelnego zaniku. Obecnie juz nie
traktuje sie sekularyzacji jako procesu nieodwracalnego. Natomiast coraz czesciej
teorie sekularyzacji zastepuje sie teorig indywidualizacji i prywatyzacji.

Z przeprowadzonych badan okazalo sie takze, ze alternatywne formy religij-
nosci rozwijaja sie wprost proporcjonalnie do rozwoju kultury postmodernistycznej:
na Zachodzie maja znacznie szerszy zasieg niz w Europie Srodkowej czy Wschod-
niej. Fakt ten $wiadczy o znaczacym wplywie postmodernizmu na religijnosc.

Ponowoczesno$¢, jak wyzej wykazano, niesie z sobg wiele zagrozen dla religii
chrzescijaniskiej, ale zawiera takze pewne szanse. Zaakcentowanie indywidualnosci
i wolnosci otwiera droge do petniejszego przezywania wiary chrzescijaniskiej w spos-
0b wolny i dojrzaly. Zaréwno zagrozenia jak i szanse stanowig wyzwanie dla Kos-
ciofa.

Odpowiedz Ko$ciota na te wyzwania jest jedna, mianowicie nowa ewangelizac-
ja, w tym zwlaszcza tworzenie matych wspolnot koscielnych w parafiach. Wspolnoty
takie tworza srodowisko zdolne zaspokoi¢ wiele potrzeb ponowoczesnego cztowie-
ka, aw konsekwencji skutecznie przeciwdziata¢ odchodzeniu do sekt i pseudoreligii.

Dechrystianizacja kultury europejskiej jako wezwanie dla nowej

ewangelizacji w $wietle nauczania Jana Pawla II.

Jednym z istotnych wymiaréw zycia wspotczesnego swiata jest tzw. globalizacja,
gdzie ,granice zanikaja, odlegto$ci malejg, skutki roznych wydarzen s odczuwalne
nawet w najodleglejszych zakatkach®, a , kazde donioste wydarzenie, dokonujace sie
w okreslonym miejscu na ziemi, zazwyczaj odbija sie echem na catej planecie, przez
co wzrasta poczucie wspolnego przeznaczenia wszystkich narodéw. Nowe pokolenia
utwierdzajq sie w przekonaniu, Ze ziemia stafa sie juz ,globalng wioska“*> Globali-
zacja, ktora z poczatku odnosita sie do sfery ekonomii, aktualnie stata sie zjawiskiem
obejmujacym takze inne sfery zycia. Stad oprocz globalizacji ekonomii, zauwazamy
globalizacje kultury, religii, polityki.? Procesy globalizacyjne niewatpliwie maja swo-
je zalety, ale niosg z soba takze rdzne problemy i zagrozenia.

Jednym z nich jest niebezpieczny proces odchodzenia od wiary i zasad moral-
nych w zyciu osobistym i spotecznym. Proces ten mozna obserwowa¢ w cywilizacji
euroatlantyckiej - zwlaszcza w cywilizacji europejskiej. Proces ten nazywamy lai-
cyzacja, sekularyzacja, desakralizacja lub dechrystianizacja. Wybieramy ten ostatni,
gdyz w kontekscie kultury europejskiej wyrostej z chrzescijanskich inspiracji, wydaje

n JAN PAWEL II: Duszpasterstwo migrantéw zadaniem wspélczesnego Kosciola. Oredzie Ojca Swig-
tego na Swiatowy Dzieri Migranta 2001 r., n. 2, L'Osservatore Romano 22(2001), nr 3, s. 8.

12 JAN PAWEL II: Obchody Wielkiego Jubileuszu wezwaniem do zmiany stylu zycia. Oredzie Ojca
Swigtego na Swiatowy Dzieri Migranta 2000 r., 1. 3, L'Osservatore Romano 21(2000), nr 3, s. 7.

3 BEECH, K.: Wyzwania globalizacji w $wietle Nauki Spolecznej Kosciota. Przemy$l, 2007, s. 63 - 247.
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sie on by¢ najbardziej adekwatny do opisania zachodzacych proceséw, zreszta obec-
nych w kulturze europejskiej juz od czaséw Oswiecenia.

Proces dechrystianizacji w Europie przybiera w obecnych czasach wymiar rzec-
zywiscie globalny. Jan Pawet Il w adhortacji apostolskiej Christifideles laici zauwazyt,
iz wspolczesny ,,cztowiek, odurzony wspaniatoscia cudownych zdobyczy nieustan-
nego rozwoju naukowo-techniczego, a przede wszystkim zafascynowany naj-
dawniejszg, ale wcigz nowg pokusa zréwnania sie z Bogiem (por. Rdz 3, 5) poprzez
uzywanie wolnosci bez granic, podcina istniejace w jego sercu korzenie religijnosci:
zapomina o Bogu, utrzymuje, ze nie ma On dla jego zycia Zadnego znaczenia, odr-
zuca Go, czyniac przedmiotem swego uwielbienia najrozniejsze ,bozki‘. Zjawisko
sekularyzmu jest dzis naprawde sprawg powazng. Dotyczy ono nie tylko jednostek,
ale w pewnym sensie takze catych wspolnot“s

W obecnym opracowaniu nie szukamy przyczyn tego stanu rzeczy, skupiamy
sie jedynie samy fakcie dechrystianizacji. Postugujac sie metoda widzie¢ - ocenic -
dziata¢, sprobujemy przedstawic problem i wynikajace zeni implikacje. Uczynimy to
w oparciu o nauczanie bt. Jana Pawta II.

Jan Pawet IT w encyklice Redemptoris Missio, bedaca doskonala charakterysty-
ka sytuacji swiata wspotczesnego w dobie globalizacji, zwrocit uwage na niektore
charakterystyczne zjawiska, wérod ktorych oprocz: urbanizacji, masowych migracji,
mnozenia sie sekt i mesjanizmow, wymienit rowniez proces dechrystianizacji krajow
od dawna chrzescijaniskich.®

Czym jest dechrystianizacja? Wedle brzmienia stownikowego to: utrata przez
co$ cech chrzescijaniskich lub pozbawienie tego znamion chrzescijanstwa”. W.
Piwowarski definiuje dechrystianizacje jako ,proces odchodzenia grup spotecznych
lub jednostek od chrzescijaristwa na skutek odzwyczajenia sie od praktyk religijnych
badz oddziatywania przeciwstawnych ideologii“’® Gdyby chcie¢ scharakteryzowa¢
wspotczesno$c europejska, to nie trudno zauwazy¢, ze jest ona zdominowana ,kul-
tura chwili (instant), ktérej motorem jest mentalnos¢ konsumpcyjna. Ewidentny
prymat mie¢ przed by¢. Miernikiem wszystkiego staje sie zysk a jedyna zasada regu-
lujacg - rynek. W ten sposdb o wszystkim zaczynaja decydowac wielkie korporacje.
Oficjalne (polityczne) oblicze Europy, to z kolei dos¢ prosty zestaw kilku charakte-
rystycznych cech:

+  Zasada naczelna: zabezpieczenie socjalne i wolno$c osobista jednostki;

*  Miare wszelkich praw stanowi osoba pojeta jako byt poza kulturowy i poza

obyczajowy;

*  Prymat uczucia nad intelektem;

+  Dechrystianizacja kultury, zepchniecie religii w sfere prywatnosci, wypar-

cie kontekstow religijnych z obyczajowosci;

14 WOJTOWICZ, A.: Dechrystianizacja. In: Leksykon socjologii religii. Ed. M. Libiszowska-Zottkow-
ska, J. Marianski. Warszawa, 2004, s. 65.

15 JAN PAWEL 11, Christifideles laici, n. 4, OR 9(1988), nr 12, s. 10.

16 JAN PAWEL II, Redemptoris missio, n. 32, OR 12(1991), nr1, s. 15.

17 TOKARSK], ].: Sfownik wyrazéw obcych. Warszawa, 1980, s. 134.

18 PIWOWARSKI, W.: Dechrystianizacja. In: Encyklopedia Katolicka KUL, t.3. Lublin, 1985, kol. 1077.
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*+  Kierowanie sie mygla laicka z odrzuceniem wszelkiego sacrum*

Widzimy wiec, ze szczegdlnym polem dechrystianizacji i jej szerzenia stata
sie kultura. Czym ona jest? Pojecie kultura wywodzimy od fac.: colo, colere, colui,
cultum, obejmujacego bardzo szerokie pole semantyczne, na czoto ktérego wycho-
dza trzy elementy: czynienie zabiegow o wzrost i rozwdj czegos, akcja ksztalcenia
i wychowania, postawa czci i adoracji. Wg ks. prof. Bartnika kultura to personalizac-
ja czlowieka i $wiata, czyli transformacja natury ludzkiej w osobe, we wspélnote osob
i ksztattowanie otaczajacego swiata na korzysc cztowieka. Transformacja ta rozciaga
sie na calos¢ rzeczywistosci pozostajacej w relacji do osoby ludzkiej. Biorac najszer-
zej kultura jest to catos¢ doznan, standw, sposobdw bycia, zycia, dziatan cztowieka
oraz jego wytworéw materialnych i duchowych tak w sferze zewnetrznej i wewnetrz-
nej. Kultura jest istotnym atrybutem ludzkiej osoby. Wielowymiarowos¢ bytu ludz-
kiego powoduje réznorodnos¢ form kultury. Cztowiek potrzebuje do zycia wartosci
biologiczno-witalnych, materialno-ekonomicznych i umystowo duchowych, ktdre
obejmuja wartosci:

1. prawdy, ktore zaspokaja nauka;

2. dobra, ktore zaspokaja moralnos¢;

3. piekna, ktore zaspokaja sztuka;

4. S$wietosci, ktore zaspokaja religia.

Wszystkie powyzsze dziedziny kultury staja sie coraz bardziej odchrystu-
sowiane. Zdaniem J. Ratzingera (jeszcze jako prefekta Kongregacji Nauki Wiary):
,Na sciezce racjonalizmu Europa rozwineta kulture, ktéra w nieznany dotad dla
ludzkosci sposdb wyklucza Boga z publicznej swiadomosci, zaréwno negujac go
zupetnie, jak tez uznajac jego istnienie za niemozliwe do udowodnienia, niepewne,
a wiec nalezace do zakresu subiektywnych wyboréw, zatem jako mato wazne dla
publicznego zycia“* a nawet ,jest w absolutnej sprzecznosci nie tylko z chrzesci-
janstwem, ale z religijnymi i moralnymi tradycjami ludzkosci“

Jan Pawet II o niebezpieczenistwie dechrystianizacji pisat w Veritatis splen-
dor nastepujacymi stowami: ,Dechrystianizacja, dotykajaca bolesnie cate narody
ispotecznosci, w ktorych niegdys kwitta wiara i zycie chrzescijanskie, nie tylko powo-
duje utrate wiary lub w jakis sposob pozbawia ja znaczenia w zyciu, ale nieuchronnie
prowadzi tez do rozktadu i zaniku zmystu moralnego: do zatarcia sie $wiadomosci
niepowtarzalnego charakteru moralnosci ewangelicznej, jak i usuniecia w cien fun-
damentalnych zasad i warto$ci etycznych. Rozpowszechnione dzisiaj szeroko ten-
dengje subiektywistyczne, utylitarystyczne i relatywistyczne przedstawiane sg nie
tylko jako postawy pragmatyczne czy elementy obyczaju, ale jako postawy teore-
tycznie ugruntowane, domagajace sie pelnego uznania kulturowego i spotecznego‘>

Zycie w czasach, w ktérych czesto w sposob otwarty wykresla sie Boga z zycia
spotecznego, gdzie wiare chce sie zredukowac¢ do sfery czysto prywatnej, a w poste-

19 BOLKOVAG, S.: Nowa ewangelizacja w Europie. In: http://www.sws.salezjanie.pl/dokumenty/kon-
gres_zagrzeb.pdf.21.02.2017.

20 RATZINGER, ].: Europa Benedykta w kryzysie kultur. Czéstochowa, 2005, s. 47.

2 Tamtiez, s. 48.

22 JAN PAWEL II: Veritatis splendor, n. 106, OR 14(1993), nr 10, s. 42.
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powanie moralne oprzec o szkodliwy relatywizm, rodzi pilng potrzebe re-ewan-
gelizacji,® lub tez nowej ewangelizacji,* czyli gloszenia ewangelicznego oredzia
z nowa gorliwoscig, nowymi metodami i z zastosowaniem nowych srodkow wyra-
zu.> Wedle bt. Jana Pawta Il Nowa ewangelizacja jest pilng potrzebg chwili,*® jest ona
bezzwtocznie konieczna wsréd narodow, ktore dawno przyjety wiare chrze$cijanska,
gdzie staje sie wrecz pierwszq ewangelizacjq.””

Szczegolnie potrzebna jest ewangelizacja kultury, ktora ,znalazia sie w stanie
kryzysu i zachwiania w sferze najbardziej podstawowych wartosci‘*® zwlaszcza ,war-
tosci ludzkich, humanistycznych i moralnych®* Rozwdj kultury odznaczajacej sie
oderwaniem nie tylko od wiary chrzescijanskiej, ale wrecz od wartosci ludzkich,
kaze Kosciotowi zwrdci¢ szczegolng uwage na te istotng dziedzine zycia ludzkiego.
Stad ewangelizacja kultury, zwlaszcza w kontekscie nasilajacych sie atakow na war-
tosci chrzescijaniskie, ktore stanowia korzenie europejskiej kultury, stanowi, jak
podkresla Papiez, jedno z waznych zadan ewangelizacyjnych Ko$ciota: ,Chodzi o to,
aby trescig i wartosciami Ewangelii przepojone zostaty kategorie myslenia, kryteria
ocen i normy dzialania cztowieka. Nalezy dazy¢ do tego, aby cala kultura przenik-
nieta zostata duchem chrzescijanskim®>° Nalezy z pelnym zaangazowaniem ,stawic
czoto konsekwencjom wysitkdw, ktore zwlaszcza w ostatnich stuleciach byly podej-
mowane w roznych miejscach i na réznych szczeblach po to, by z duszy Europejczy-
kéw usunac¢ przekonania chrze$cijanskie, a nawet sama wrazliwos¢ religijng. Ateizm
rozpowszechnit sie w Europie w sposdb zastraszajacy, przyjmujac przede wszystkim
dwie formy — ateizmu naukowego i ateizmu humanistycznego, obu powotujacych
sie na autorytet ludzkiego rozumu i w wypadku ateizmu naukowego na autorytet
rozumu o$wiecanego przez coraz nowsze odkrycia naukowe. Wilasciwe podejscie
do tego zjawiska, ktore przybrato tak wielkie rozmiary i w zblizonej formie wystepu-
je w wielu krajach naszego kontynentu, bedzie mozliwe jedynie wtedy, gdy wszyst-
kie Koscioly partykularne skoordynuja swoje energie w planie wspdlnego dziatania.
Chodzi tu o nowa ewangelizacje kultury, w ktorg trzeba raz jeszcze rzucic owo ,ziar-
no* chrzescijanstwa, ktdre juz niegdys wydato tak bujne kwiaty i owoce”>

3 JAN PAWEL II: Redemprotis missio, n. 33, s. 15.

24 JAN PAWEL II: Christifideles laici, n. 4, s. 10; Misja i misje. 3 maja 1995 - aud. gen.], n. 4, OR 16
(1995), nr7,s. 54.

5 JAN PAWEL II: Przeméwienie do Rady Konferencji Episkopatéw Ameryki Eaciriskiej (CELAM), 9
marca 1983. In: Nauczanie Papieskie, t. V1, 1, Poznan, 1998, s. 334.

26 JAN PAWEL II: W stuzbie Chrystusa i Kosciola. Oredzie papieskie do oséb konsekrowanych [Jasna
Gora - 4 V11997 1.], n. 3, OR18 (1997), nr7, s. 42.

27 JAN PAWEL II: Dziatalnos¢ misyjna w naszych czasach. 17 maja [1995 - aud. gen.,], n. 1, OR 16
(1995), nr 8-9, s. 51.

28 JAN PAWEL II: Kosciét na polskiej ziemi wobec nowych zadan. 15 I [1993] - Przemdwienie Papieza
do I grupy Biskupdw, n. 4, OR 14(1993), nr 2, s. 20.

29 JAN PAWEL II: Odnowa czlowieka i spoleczenistwa dokonuje sie za sprawgq odnowy sumien. 14 11
[1998] - Przeméwienie Ojca Swietego do III grupy Biskupdw, n. 3, OR 19(1998), nr 3, s. 45.

30 JAN PAWEL II: Christifideles laici, n. 44, s.19.

3 JAN PAWEL II: Jednosc i wspéipraca. List do Konferencji Episkopatéw Europy [2 stycznia 1986 ], n.
4, OR 7(1986), nr 1, 8. 14.



STUDIE | RELIGIONISTIKA

Kultura, stanowigca niezbedne $rodowisko zycia i rozwoju cztowieka oraz catych
spoteczenistw i narodow, pozostaje dzisiaj w oderwaniu nie tylko od wiary chrzesci-
janskiej, ale swymi wytworami czesto wystepuje przeciwko samemu cztowiekowi.
Stad jawi sie pilna potrzeba obecnosci Kosciola, z Jego misja ewangelizacyjna, w tej
tak waznej sferze ludzkiej dziatalnosci.»* Ojcowie Soboru Watykanskiego II w Kon-
stytucji duszpasterskiej Gaudium et spes podkreslili znaczenie kultury dla pelne-
go rozwoju czlowieka.» Uwzgledniajac soborowa nauke Jan Pawet II pisat w Liscie
z okazji powotania Papieskiej Rady ds. Kultury: ,Synteza kultury i wiary jest wymaga-
niem nie tylko kultury, lecz takze wiary... Wiara, ktora nie staje sie kultura, jest wiara
nie w pelni przyjeta, nie w catosci przemyslanag, nie przezyta wiernie“‘3* Nawigzu-
jac do tej tresci prawie dwadziescia lat pozniej papiez przypomniat, ze ,kultury nie
mozna sprowadzi¢ do poziomu utylitarnego. W jej centrum jest i powinien pozo-
stac cztowiek, z jego godnoscia i otwartoscig na Absolut. Delikatne i nietatwe dzieto
sewangelizacji kultury” oraz ,inkulturacji wiary“ idzie dalej niz zwykle przysto-
sowanie, albowiem domaga sie dogtebnego przemyslenia i tworczego wykorzysta-
nia narzedzi metodologicznych, ktdre Kosciot [...] wypracowat w ostatnim czasie.
Chodzi tu mianowicie o ,projekt kulturowy o orientacji chrzescijanskiej““> Tworze-
nie takiej kultury i jej przekazywanie jest stuzba na rzecz osoby i ludzkiego spotec-
zenfistwa, stanowi zarazem ,jedno z najpowazniejszych zadan ludzkiego wspotzycia
i spotecznego rozwoju‘3

W 1976 1. papiez Pawet VI w Evangelii nuntiandi nauczat: ,Kosciot nie tylko ma
glosi¢ Ewangelie w coraz odleglejszych zakatkach ziemi i coraz wiekszym rzeszom
ludzi, ale takze moca Ewangelii ma dosiegac i burzyc kryteria oceny, hierarchie dobr,
postawy i nawyki myslowe, bodzce postepowania i modele zyciowe rodzaju ludzkie-
go, ktore stoja w sprzecznosci ze stowem Bozym i planem zbawczym. To wszystko
mozna tak wyrazi¢: nalezy ewangelizowac i to nie od zewnatrz, jakby sie dodawato
jakas ozdobe czy kolor, ale od wewnatrz, od centrum zyciowego i korzeni zycia—
czyli nalezy przepaja¢ Ewangelia kultury, a takze kulture czlowieka“

W dziedzinie tej szczegolng, niezastapiona role maja do spetnienia wierni swie-
ccy. Polega ona na tworzeniu i przekazywaniu kultury, ktore stanowia jedno z naj-
wazniejszych zadan ludzkiego wspotzycia i spotecznego rozwoju.3® Stad Jan Pawet
II zachecat: ,$wieckich, by z odwaga i tworczg inteligencja byli obecni w uprzywi-
lejowanych miejscach kultury, jakimi sg szkoly i uniwersytety, osrodki badan nau-
kowych i technicznych, srodowiska tworczosci artystycznej i humanistycznej reflek-

32 BORUTKA, T.: Zadania spoteczne laikatu. Bielsko-Biala, 1996, s. 234.

3 SOBOR WATYKANSKI II, Gaudium et spes, n. 53-62.

3¢ JAN PAWEL II: Powolanie do zycia Papieskiej Rady do Spraw Kultury. List do Kardynala Sekretarz
Stanu, OR 3(1982), nr 5, 5. 26 - 27.

35 JAN PAWEL II: Waszym zadaniem jest stuzba prawdzie. Przestanie papieskie do uczestnikéw VI
Krajowego Zjazdu Wloskich Katolickich Nauczycieli Akademickich [4 pazdziernika 2001 r.], n. 6,
OR, 23(2002), nr3, s. 7.

36 JAN PAWEL II: Christifideles laici, n. 44, 5. 19.

37 PAWEL VI: Evangelii nuntiandi, n. 18-20. In: http://www.opoka.org.pl/biblioteka/W/WP/ pawel_
vi/adhortacje/evangelii_nuntiandi.html

38 BORUTKA, T.: Zadania spoteczne laikatu, s. 234.
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sji. Celem tej obecnosci jest nie tylko uznanie i ewentualne oczyszczenie krytycznie
ocenianych elementow istniejacej kultury, ale takze ich podniesienie poprzez orygi-
nalne bogactwo Ewangelii i wiary chrze$cijanskiej*3

Wedle Tadeusza Borutki, wybitnego specjalisty katolickiej nauki spotecznej
zawartej w mysli Jana Pawla II, chodzi tutaj nie tylko o uznanie i ewentualne pros-
towanie mylnych sadoéw i ocen panujacych w owych osrodkach, ale ,ubogacenie
wszelkich przejawow kultury bogactwem Ewangelii i elementami chrzescijanstwa,
ktérym tak wiele zawdziecza cywilizacja, nie tylko europejska. [...] Swieccy, obecni
w roznych dziedzinach wiedzy, tworczosci artystycznej, mysli filozoficznej, badan
historycznych itd., wnosza w nie inspiracje wyplywajaca z wiary“> Aktywna obec-
nosc¢ chrzescijan w uprzywilejowanych miejscach kultury, winna by¢ okazja do prze-
powiadania i proponowania ewangelicznej moralnosci. Ma sie to dokonywac¢ ,nie
tylko przez dar stowa gtoszonego, ale takze przez dar stowa przezywanego, to znaczy
przez $wiadectwo zycia“#

Mowiac o ewangelizacji kultury, nie mozna pomina¢ znaczenia i zadan szkot
i uczelni katolickich, w tym seminariéow duchownych. ,Sa to wszystko niezwykle
wazne ogniska tworcze kultury chrze$cijanskiej, ktorych swiatta tak bardzo potr-
zebuje nie tylko Koscidt [...]. Ich stuzba Najwyzszej Prawdzie jest zarazem stuzba
wobec Narodu, w tym co dla niego najbardziej zasadnicze“+ Katolickie uczelnie
poprzez swych nauczycieli akademickich winny stac si¢ miejscami praktykowania
mitosci intelektualnej, w ktorej Boski Logos spotyka sie z ludzkim logosem, stajac sie
dialogiem (dialogos), prowadzacym do glebokiej przemiany $wiata kultury.#

Waznym czynnikiem rozwoju kultury jest wyksztatcenie,* ktére zdobywa sie
w procesie edukacji, bedacym zjawiskiem typowo ludzkim, poprzez ktore cztowiek
indywidualizuje sie, czyli staje sie coraz bardziej skoficzonym Ja - osobgq. W tej tak
waznej dziedzinie rowniez nie moze zabrakna¢ tworczej obecno$ci chrzescijan,
ktorzy beda uobecniac¢ wartosci chrzescijanskich w danym $rodowisku. Zaktadanie
szkot katolickich jest prawem i obowiazkiem katolikdw.*

Kolejnym szczegolnym miejscem tworzenia i przekazywania kultury sa srodki
spotecznego przekazu. Zdaniem Jana Pawta II $wiat srodkéw spotecznej komunikacji
obejmujacych swoim zasiegiem caty swiat, docierajacych wszedzie, ksztattujacych
mentalnos¢ i obyczaje, modelujacych $wiat, wyznacza nowe granice misji czton-
kow Kosciota. Musza by¢ oni obecni ,na wszystkich drogach swiata, a wiec takze
na jego wielkich arteriach, jakimi s prasa, film, radio, telewizja i teatr, musi by¢
gloszone zbawcze stowo Ewangelii“#* Srodki masowego przekazu stanowia szczegél-

39 JAN PAWEL II: Christifideles laici, n. 44, s. 19.

40 BORUTKA, T.: Zadania spoteczne laikatu, s. 234 - 235.

4 JAN PAWEL II: Veritatis splendor, n. 106, s. 42.

4 JAN PAWEL II: Kosci6t na polskiej ziemi wobec nowych zadan. 15 I [1993] - Przemdwienie Papieza
do II grupy Biskupéw, n. 4, s. 20.

4 JAN PAWEL II: Waszym zadaniem jest stuzba prawdzie..., n. 6.

44 BORUTKA, T.: Zadania spoleczne laikatu, s. 235.

4 Tamtiez, s. 235 - 236.

46 JAN PAWEL II: Christifideles laici, n. 44, s.19.
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ne pole apostolatu katolikow swieckich, ktorych dziatalnos¢ winna by¢ wspomagana
poprzez $rodki materialne, intelektualne i duszpasterskie.#

Srodki spotecznej komunikacji stanowig dzisiaj jedna z wielkich sit ksztattowa-
nia $wiadomosci. Dobrze uzyte oddaja ludzkoéci wielka przystuge. Zle uzyte przy-
nosza wielka szkode dobru rodzajowi ludzkiemu. Stad tez ci, ktérzy zawiaduja srod-
kami spotecznego przekazu, ,ponosza wielka odpowiedzialnos¢ moralng za praw-
dziwos¢ rozpowszechnianych wiadomosci, za potrzeby i reakcje jakie wywotuja
i za wartoéci, ktdre proponuja“+

Ko$ciot winien ciagle uswiadamia¢ sobie, ze jest to narzedzie ewangeliza-
¢ji o fundamentalnym znaczeniu, stad powinien korzystac¢ zen (do czego zreszta
ma prawo),® jednocze$nie wychowujac spoteczenstwo, a zwlaszcza mlode poko-
lenie do wlasciwego odbioru tego wszystkiego, co jest owocem kultury,® zwlaszcza
do umiejetnego i dojrzatego korzystania ze srodkow przekazuy, tak aby nikt nie byt
biernym i bezkrytycznym odbiorcg otrzymywanych tresci i informacji. Nalezy ostr-
zegac przed niebezpieczenstwami - zarowno dla wiary i moralnosci, jak i dla ogol-
nego ludzkiego rozwoju - jakie moga zagrazac¢ ze strony niektorych czasopism,
ksiazek, filméw i programéw radiowych czy telewizyjnych. Nie mozna zamyka¢
oczu na fakt, ze $rodki spotecznego przekazu s nie tylko olbrzymim instrumen-
tem informowania, ale w jakims$ sensie usitujg kreowa¢ swoj swiat. Niezbedne jest
tu wspdlne i skoordynowane dziatanie Kosciola, szkoty, rodziny i samych srodkow
przekazu, ktore mogg w procesie wychowania stanowi¢ wielka pomoc.>

Kultura europejska jest $cisle powigzana z chrzescijanstwem, ktdre inspirowato
(i nadal winno inspirowac) ja poprzez swoja filozofie i teologie. W czasach wspotc-
zesnych obserwujemy niebezpieczng tendencje dechrystianizacji tejze kultury, ktd-
ra znalazfa sie w stanie kryzysu i zachwiania w sferze najbardziej podstawowych
wartosci ludzkich, humanistycznych i moralnych. Ewangelizacja kultury, zwlaszcza
w kontekscie nasilajacych sie atakow na wartosci chrzescijanskie, z ktorych wyrosta
kultura europejska, stanowi jedno z wazniejszych zadan ewangelizacyjnych Ko$-
ciofa. Kierunek podstawowy dziatan ewangelizacyjnych to zaangazowanie Kosciota,
zwlaszcza ludzi swieckich w tworzeniu i przekazywaniu kultury, poprzez: aktywna
obecnos¢ z ewangelicznym oredziem i wartosciami chrze$cijariskimi w uprzywile-
jowanych os$rodkach kultury, szczegdlnie na uniwersytetach; zaktadanie szkot kato-
lickich; inicjowanie i promocje chrzescijanskich srodkéw spotecznego przekazu;
wychowanie spoteczenstwa do wlasciwego odbioru wytworow kultury, zwlaszcza
dojrzatego korzystania ze srodkéw spotecznej komunikacji.

Na koniec przywolajmy jakze znamienne stowa Jana Pawta II, wypowiedzia-
ne w Krakowie 16 sierpnia 1991 1. w czasie przemoéwienia na zakonczenie papieskiej
wizyty w Polsce: , Przyblizajac sie do roku 2000 po Chrystusie, zdajemy sobie sprawe

47 BORUTKA, T.: Zadania spoleczne laikatu, s. 236.

48 Tamtiez.

49 Tamtiez, s. 237.

5o JAN PAWEL II: Odnowa czlowieka i spoteczeristwa dokonuje sie za sprawq odnowy sumieri, n. 5, s.
46 - 47.

st Tamtiez, s. 53.
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z uniwersalnego zasiegu Ewangelii. Zdajemy sobie szczegolnie sprawe, ze w niej —
w Ewangelii — tkwig korzenie Europy i ,europejskosci®. Po nad wyraz bolesnych
doswiadczeniach naszego stulecia, po upadku ideologii, ktore zaowocowaty catym
okrucienistwem systemow totalitarnych, nieodzowne jest siegniecie do chrzesci-
janskich korzeni Europy. Na tym wlasnie polega sama istota nowej ewangelizacji
naszego kontynentu, a na tym kontynencie takze naszego narodu i spoteczenstwa.
[...] Nie wystarczy bowiem tylko przypomnie¢ historyczng prawde poczatkéw Euro-
py. Tu chodzi o korzenie — a korzenie sprawiaja, ze drzewo trwa i rosnie. Trzeba sie
wcigz przekonywac, czy nasze europejskie [...| bytowanie nie zostalo w rzeczywis-
tosci oderwane od tych korzeni. Przeciez bardzo pracowano i pracuje sie nad tym,
azeby Europe przy zachowaniu chrzescijanskiej tozsamosci jej korzeni wyzué z tego,
co istotnie chrzescijanskie“>
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Religia Romoyv, zycie i wierzenia

STANISLAW SORYS

Wyzsza Szkota Przedsigbiorczosci i Marketingu w Chrzanowie

Abstract: Romani are dispersed, with their concentrated populations in Europe - especially Central,
Eastern and Southern Europe. Then Europe, around 1,000 years ago, either separating or, at least, having
a similar history, the ancestors of both the Romani and the Dom left North India sometime between
the sixth and eleventh century. In February 2016, during the International Roma Conference, the Indian
Minister of External Affairs stated that the people of the Roma community were children of India. The
conference ended with a recommendation to the Government of India to recognize the Roma community
spread across 30 countries as a part of the Indian diaspora.

Key words: Romani. Central Europe. Gypsy. Religion. Life.

Introdukcja

Tradycja romska posiada swoja specyfike. Zostata uksztattowana na przestrze-
ni wiekéw w wyniku historycznego rozwoju tej grupy etnicznej, takze w uzaleznie-
niu od obszaru, na ktérym funkcjonowali Cyganie. Kultura romska nie jest dobrze
rozpoznana z uwagi na wystepowanie w niej, obok pewnych jednolitych ram, wielu
odmian i modyfikacji. Zwigzane jest to z zazebianiem sie tradycji wielu szczepow
romskich i wyborem przez nich tych elementéw, ktore wpisywaty sie w zycie danej
grupy oraz najbardziej przystawaty do jej oczekiwan i stylu zycia.

Tradycyjna kultura Roméw opiera sie na niepisanym i uswieconym tradycja rom-
skim prawie. Stanowi ono centralng czes¢ romskiego zycia kulturalnego i duchowe-
go spotecznosci romskiej. Jest istotnym zrodtem wiedzy o pochodzeniu tego ludy,
obyczajach, wierzeniach, przekonaniach. Tradycja integruje spotecznos¢ romska,
wyznacza podstawowe zasady zachowania w grupie, jak i stosowania sie do ogolnie
przyjetych norm obowigzujacych w tej spotecznosci. Tradycja jest wyznacznikiem
zycia Cyganow, zwlaszcza ich myslenia i dziatania. Podkresla ich odrebnos¢ i nieza-
leznos¢, a nawet wyzszo$c¢ etniczng. Zaswiadcza o ich tozsamosci, kulturze, $wiado-
mosci etnicznej. Fenomenem jest to, iz przetrwata i trwa nadal w prawie niezmienio-
nym ksztalcie, pomimo burzliwych i zarazem tragicznych loséw romskich.

Religia i wierzenia

Spoteczno$¢ romska, pomimo podziatu na wiele grup rézniacych sie tradycja,
historig, stylem zycia czy religia - wyznaje nadrzedno$¢ prawa zwyczajowego, pat-
riarchalizm oraz wielki autorytet ludzi starszych. S3 to elementy wspolne dla wszyst-
kich grup romskich, niezaleznie od szerokosci geograficznej, ktorg zamieszkuja.
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W tradycyjnej zbiorowosci romskiej zawsze obowiazuje patriarchat. Glowa
rodziny jest mezczyzna - ojciec, podlegajacy z kolei przywodcy catego rodu i star-
szyznie. Najwazniejszym zadaniem glowy rodziny, rodu i starszyzny jest czuwanie
nad przestrzeganiem zasad romanipen. Romanipen to obowiazujacy bezwzgled-
nie kazdego z Romow kodeks postepowania, okreslajacy zasady wspotzycia, normy
i wartoci oraz obyczaje. Jego zawartos¢ obejmuje takze zbior regut, okreslajacych
miedzy innymi role spoteczne i sankcje. Istotna w spotecznosci romskiej jest rola
starszyzny. Starszyzna posiada znaczacy udziat w sprawowaniu wladzy, jak i w pro-
cesie decyzyjnym grupy. Petni takze role sadu. W szczegdlnosci jej zadaniem jest
dbato$¢ o zachowanie tradycji i obyczajow. Starszyzna jest organem regulujacym
spoistos¢ grupy i decydujacym o jej trwatosci. Cieszy sie ogolnym szacunkiem i zau-
faniem w tej spotecznosci.!

Wedtug tradycji romskiej najwazniejszq wartoscia jest romskos¢, czyli wszystko
to, cotaczy sie z ,bycia Romem". Romskos¢ przejawia sie w postugiwaniu sie jezykiem
romani w swoim $rodowisku i w kontaktach z innymi Romami. Ponadto nakazuje
solidarnos¢ wspotplemienna, swiadczenie sobie pomocy, przestrzeganie obrzedéw
i rytuatow. Romskos$¢ traktowana jest jako powinnos¢ sumienia, obowigzek wobec
grupy, rodu i przodkow. Jest elementem okreslajacym tozsamosé, budzacym dume
i poczucie wyzszosci z racji przynaleznosci do spotecznosci romskiej.

Kultura Romoéw obejmuje wierzenia i religie. Religijnos¢ Cyganow, wierzenia
i mity to obszar, ktdry stanowi dziedzine niezbyt rozpoznang pod wzgledem nau-
kowym z uwagi na malg obiektywnos¢, uprzedzenia i emocjonalne podejscie oraz
stereotypy naroste wokdt spraw duchowych Cyganoéw. Krytyczne spojrzenia i w tym
samym tonie formutowane opinie byly i s3 nadal krzywdzace, stawiajace w niepraw-
dziwym $wietle ich podejscie do wierzen, a niejednokrotnie praktyk magicznych.

Na temat religijnosci Cyganéw wypowiadali sie w juz | potowie XIX wieku Tadeusz
Czacki, Ignacy Danitowicz, Teodor Narbutt, ktorzy zgodnie podkreslali w swych roz-
prawach, iz Cyganie nie sa sklonni wierzy¢ gteboko oraz, ze zmieniaja wyznanie
w zaleznosci od okolicznosci zyciowych. Zaznaczali, iz ich dusza jest ,dzika i nieo-
krzesana’, niezdolna do przezywania wyzszych uczu¢. Poglad ten podwazyli autorzy
zaliczani dzi$ do klasykow cyganologii oraz wspotczesni badacze. Wszyscy podkreslili
indyferentyzm religijny, fatwo$¢ przechodzenia od religii do religii, powierzchownos¢
praktyk badz nie uczestniczenie w nich w ogole, ale zaden z nich nie odwazyt sie do for-
mulowania tak surowego i fatszywego sadu, jak Czacki, Danitowicz, czy Narbutt.>

Stosunek Roméw do religii, wiary i Kosciota stanowi widoczny rys ich kultu-
ry. Brak przywiazania sie do jednej religii, jak i podejscie do uznawanego wyznania,
jest na ogot dosc swobodny. Rozproszeni po catym $wiecie, posrod ludnosci réznych
kultur, Romowie przyjmuja wyznanie dominujace na danym terenie, ze wzgledéw
pragmatycznych. W niektorych okresach przyjecie religii otoczenia byto gwarantem
bezpieczenstwa wlasnego i swej rodziny. Podobnie jak granice, tak i wyznanie, jest
dla Roméw czyms sztucznym, narzuconym. Formalnie Romowie s3 wyznawcami

1 Stowarzyszenie Romow w Polsce: Aktualnosci. http://www.stowarzyszenie.romowie.net
2 Machowska M.: Dewel, Beng, Mulo, keszale, urmy... Wierzenia i religia Cyganow/Roméw, [w:]
P. Borek (red.), Zapomniani sgsiedzi. Studia o Romach w Polsce i w Europie, Krakow 2011. 5. 130 - 131.
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religii obowiazujacej na danym obszarze, ale ich stosunek do religii z jednej stro-
ny ma charakter na ogét bierny, z drugiej zas demonstracyjny. Ten ostatni wigze sie
z zamilowaniem Roméw do widowiskowej formy obrzeddw religijnych, przywigza-
nia do barwnych rekwizytéw. Na ogot stosunek Romoéw do religii bywa niechetny,
zdecydowanie okazjonalny. Nawet zamitowanie Romow - katolikow do intensywne-
go gromadzenia w mieszkaniach i samochodach dewocjonaliow (obrazkéw, figurek,
krzyzy, rozancéw), jest wynikiem traktowania tych przedmiotéw bardziej jw. kate-
gorii amuletéw, a nie jako oznak wiary. Stosunek Romoéw do praktyk religijnych ksz-
taftuje sie réznie, w zaleznosci od tego, w jakim srodowisku przebywaja. Czasem
zalezy od lokalizacji skupisk romskich, bliskosci lub oddalenia osad od kosciota, lub
od Zycia w rozproszeniu, pojedynczymi rodzinami. Ci ostatni cze$ciej uczeszczaja
do kosciola, a ich dzieci uczestnicza w lekcje religii i przyjmuja sakramenty $wie-
te. Presja obyczajowa srodowiska wiejskiego w kwestii religijnosci jest wieksza niz
miejskiego. Mate, wiejskie srodowiska z racji bliskich, codziennych kontaktow obli-
guja Cyganow do nie wyrozniania sie z danej spotecznosci. Inaczej sytuacja przed-
stawia sie w osadach potozonych z dala od niecyganskich sgsiadéw i w duzych sku-
piskach miejskich. Tutaj kontroli i presji spotecznej ulegaja dzieci cyganskie, ktore
uczeszczaja do szkot i wraz z innymi dzie¢mi pobierajg nauke religii. Edukacja reli-
gijna konczy sie najczesciej na szkole podstawowej.3

Wspolczesny duszpasterz Romow, Andrzej Lewkowicz, dobrze znajacy sro-
dowisko Romow, gdyz sam jest Cyganem, przedstawia ich charakterystyke z punktu
spraw wyznania. Zaznacza, iz Cyganie nie s3 ateistami, ale ludzmi religijnymi, pomi-
mo luznych zwigzkoéw z Kosciotem. Maja pojecie Absolutu, znaja pojecie Dobra
i Z1a, winy moralnej, a takze pojecie antydobra - szatana. Przyjmuja wiare obowiazu-
jaca na danym terenie, zeby ,nie robi¢ sobie ktopotu®. Dwa momenty najsilniej tacza
Cygana z Kosciotem - poczatek (chrzest) i koniec zycia (obrzedy pogrzebowe).
Chrztu nie traktuja jednak jako sakramentu, ale bardziej w kategorii magicznego
obrzedu, ktéry ma za zadanie chroni¢ dzieci przed chorobg, nieszczesciem. Co zas
do zawierania zwigzku matzenskiego, zawieranego ,naturalnie” spetnia on wszystkie
wymogi uznawanego przez Kosciot sakramentu.4

Istotng kwestig podnoszong przez badaczy w odniesieniu do kultury duchowej
Romoéw jest zupelny brak watkow religijnych, sladow kultur i mitéw wigzacych
sie z Indiami i Iranem. Zdaniem Lecha Mroza jest to wynik przebywania Romow
w obszarze dominujacej kultury chrzescijanskiej, po opuszczeniu terytorium Indii
miedzy IX a XI wiekiem. Jego zdaniem chrzescijanstwo uksztattowalo religie i $wia-
domos$¢ Romow z racji tego, iz przebywali oni przez dtugi czas na obszarze Europy,
przemieszczajac sie z panistwa do panstwa.s

Na zwiazek Cyganéw z kulturg Indii, zwlaszcza z wedyjska odmiang hinduiz-
mu, ktéra uksztattowala specyficzng ich religijnos¢ wskazuje inny badacz - Alek-
siej Giesslier. Podaje on, ze Cyganie nalezeli do niedotykalnych (z racji kastowosci),

3 Bartosz A.: Nie bdj sie Cygana, Sejny 1994. S. 94.

4 Machowska M.: Dewel, Beng, Mulo, keszale, urmy... Wierzenia i religia Cyganéw/Roméw, [w:]
P. Borek (red.), Zapomniani sgsiedzi. Studia o Romach w Polsce i w Europie, Krakéw 2011 5. 132 - 133.

5 Mroz A.: Geneza Cygandw i ich kultury, Warszawa 1992. s. 209 - 213.
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mieli zakaz wstepu do $wigtyni, byli analfabetami, jest tez prawdopodobne, iz mogli
praktykowac hinduizm. Dla przodkéw Cyganéw religia miata symboliczne znacze-
nie. Z religii wedyjskiej Cyganie przejeli sktonnos¢ do ubdstwiania sit przyrody, co
znalazto odzwierciedlenie w pozniejszym folklorze cyganiskim we wszystkich etno-
grupach. W czasie swej wielowiekowej wedréwki po swiecie Cyganie spotykali sie
z roznymi wyznaniami, stad ich zycie pelne bylo sprzecznosci. Z jednej strony zmus-
zenie byli separowac sie z powodu dyskryminacji i przesladowan, z drugiej z racji
nieustannej wedréwki zmuszeni byli przebywa¢ w kontakcie z okoliczng ludnoscia.
Te antynomie mogli rozwigza¢ tylko wowczas, gdy przyjeli religie, ktora wyznawali
ci, wsrod ktorych przyszto im zy¢. W krajach Wschodu byli muzutmanami, w Euro-
pie chrzescijanami roznych wyznan. W Rosji Cyganie przyjeli prawostawie. Symbole
prawostawia staly sie dla nich wazniejszymi od tej religii, ktéra pomimo iz przez nich
przyjeta, nie odzwierciedlata ich $wiadomosci i wartosci moralnych.

Tak wiec Romowie z Europy Srodkowej i czesci Europy Zachodniej s katoli-
kami, w krajach protestanckich s3 protestantami, a w Rumunii, Butgarii i na terenie
panstw bytego ZSRR wyznaja prawostawie cze$¢ Romow, najczesciej mieszkancow
dawnych republik radzieckich stala sie bezwyznaniowa. Z kolei Romowie z terenu
Albanii, Bo$ni, Bliskiego Wschodu i Péinocnej Afryki wyznaja islam.?

Na religie Romoéw istotny wplyw maja pozostatosci wierzen indyjskich
i poganskich, m.in. rosyjscy Romowie zachowali legendy o bostwach hinduistycz-
nych: Brahmie, Indra, Vishnu, Agni, Lakhsmi, Prithvi. Ostatnie bostwo nazywaja
Matta (matka). Romowie w Macedonii zwg ja Mautia. Bog Brahma jest stwércg, Vis-
hnu - ciagloscia, Siva zabija niegodziwosc i diabta. Pierwotnie Romowie wierzyli
w istote dobra - Dewet (Dewel) i istote zta - Beng, co wskazywato na ich zwigzek
z Indiami, wyptywajacy z jezyka romani.®

W jezyku romani, gdzie jedynym stowem odnoszacym sie do religii jest stowo
Dewel - Bdg, okreslajace i 0znaczajace istote najwyzsza i antropomorficzng, ktorej atry-
buty nie s3 okreslone i pozostaja pod wplywem chrystianizmu. Cyganska wizja Boga
jest monoteistyczna, a pojecie Boga taczy sie z niebieska solarnoscia, czyli ideg swiatta
i transcendencji. Wiaze sie to z pierwotnym i zachowanym w wierzeniach Romow sen-
sem stowa. Bog jest wszechwiedzacy, identyfikowany bywa ze swiattem, prawda, posia-
dajacy moc karania, ktorej doswiadczaja jedynie ludzie w zyciu doczesnym.?

W opozycji do Boga - Dewela, w wierzeniach Cyganow pojawia sie Beng, ktory
jest istota niesprecyzowana, a jej znaczenie zostato zatarte przez chrzescijanskie-
go szatana, diabla. Beng jest ogélng nazwa dla duchéw pojawiajacych sie w réznych
postaciach i posiadajacych rozne cechy. Wyobrazenia Cyganow o diabelskiej jego
istocie uksztattowane zostaty przez wptywy katolicyzmu lub prawostawia. Beng nie
jest jednak szatanem-kusicielem lecz wyrazicielem zla, postacia demoniczng.”

6 Machowska M.: Dewel, Beng, Mulo, keszale, urmy... Wierzenia i religia Cyganow/Roméw, [w:]
P. Borek (red.), Zapomniani sqsiedzi. Studia o Romach w Polsce i w Europie, Krakow 201. s. 133.

7 Stowarzyszenie Romow w Polsce: Aktualnosci. http://www.stowarzyszenie.romowie.net

8  Stowarzyszenie Romow w Polsce: Aktualnosci. http://www.stowarzyszenie.romowie.net

9 Mirga A. - Mroz L.: Cyganie. Odmiennos¢ i nietolerancja, Warszawa 1994. s. 218 - 218.

0 Mréz A.: Geneza Cygandw i ich kultury, Warszawa 1992. s. 211
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Pozostaloscig po indyjskich przodkach jest krzyz, ktéry Cyganie nazywaja tru-
sul - oznaczajacy w sanskrycie trdjzab, ktdry jest atrybutem boskosci Sziwy. Intere-
sujace jest to, iz w kulturze cyganskiej nastapito przeniesienie tego terminu na inny,
rownie znaczacy znak religii, cho¢ odleglty w przestrzeni historycznej.”

Cyganow cechowata szczegolna wrazliwo$c na piekno i odczuwanie przyrody.
Wazne miejsce w ich Zyciu zajmowaly przesady zwigzane z wrozbami i wierzenia-
mi powigzanymi z natura. Byly to czarodziejskie istoty: lesne duszki, rusatki. Kazdy
Cygan wierzyt w istnienie ,liesowika’, leSnego gospodarza przedstawianego w roli
gospodarza z siwg broda, niewielkiego wzrostu, ubranego w siermiezne ubranie
przepasane sznurkiem. Dla Cyganéw byt on uosobieniem prawdziwego cztowieka:
silnego, odwaznego, z zasadami, zajmujacego sie pilnowaniem lasu. Cyganie wier-
zyli w jego bezgraniczna wladze nad lasem. Uwazali go za istote opiekuncza, sprzy-
jajaca Cyganom, pomagajaca im w trudach zycia.”

Cyganiewegierscy, serbscyirumunscy przejeli watki wieluwierzen stowianskich.
Wierzenia ludowe Stowian potudniowych oraz innych grup etnicznych tej czesci
Europy zostaly potem przeniesione zostaty do innych krajéw. Stanowity one swoisty
synkretyzm, ktory obejmowat ludowe praktyki magiczne przemieszane z elemen-
tami religii, wielo$¢ watkéw, roznorodnosc i symboli, wpltywajacych na wyobraze-
nia tamtejszych Cyganow. Na ksztalt wierzen Cyganow oddziatywaly silnie kultury
ludowe: wotoska, wegierska i batkanisko-stowianiska. Wszystkie mityczne, legendowe
i bagniowe watki kulturowe s3 gleboko zakorzenione w $wiadomosci Cyganéw. Prze-
dostaty sie do kultury romskiej, jedne w wyniku zabiegéw ewangelizacyjnych, inne
przetrwaly z minionych wiekow. Wszystkie tez majg jednoznacznie charakter chr-
zescijanski i rodowod ludowo-batkanski. Cyganie zazwyczaj adoptowali religie tych
grup, z ktorymi wchodzili w kontakt. Religie uzupetniane byty w wiare w sity nad-
przyrodzone, omen i klatwy, co znalazto wyraz w stosowaniu przez Cygandw rozne-
go rodzaju zakle¢, rytuatéw leczniczych i przepowiadania przyszlosci wylacznie nie
- Cyganom. Wsrdd Cygandw popularne byly amulety i talizmany, traktowane jako
srodki apotropeiczne, jak i wykorzystywane w celach leczniczych. Zgodnie z wier-
zeniami Cyganie starali sie zabezpieczac przed ,ztym’, ktory nosit imie mulo i jest
dusza lub duchem pochodzacych z ,tamtego swiata“s

Wsrdd Cyganow zywa jest wiara w zle duchy i demony. Wierza oni, ze zmarta
osoba moze podlega¢ reinkarnacji przybierajac posta¢ innego czlowieka lub
zwierzecia. ,Zty“ moze powrdcic jako mul6 (,zywy zmarty“) po to, by szukaé zemsty
na kazdym, kto skrzywdzit w poprzednim zyciu (www.stowarzyszenie.cyganie.
net). Wedtug wierzen Cyganow mulo mogt takze przybierac ksztatt mgty lub przeis-
taczac sie w dzwiek. Kontakt seksualny kobiety z mulo powodowat bezptodnos¢, zas
zetkniecie sie z nim mezczyzny lub kobiety prowadzit do samobojstwa. Osoba uzna-
na za mulo, czyli niedoszty samobojca, bezptodna kobieta, cztowiek szalony, skazeni

u Bartosz A.: Nie bdj sie Cygana, Sejny 1994. s. 105

12 Machowska M., Dewel, Beng, Mulo, keszale, urmy... Wierzenia i religia Cyganéw/Roméw, [w:]
P. Borek (red.), Zapomniani sqsiedzi. Studia o Romach w Polsce i w Europie, Krakow 201 s. 133.

3 Tamtiez, s. 135.
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naznaczeni zostali pietnem $mierci, uznawani byli za skazonych, kalajacych tych,
z ktorymi sie stykali. Byli to zwykle ludzie separowani do grupy.

W wierzeniach Cyganow istotng role odgrywat obted, jako pochodna dziatania
mulo. Obted miat moc kalajaca Cygana, a ponadto stanowit zagrozenie z jego strony
dla innych ze wzgledu na swa ,nieczystos¢”. Spowodowane byto to dotknieciem sfe-
ry $mierci, ktdorej uosobieniem byt mulo. Zabezpieczeniem sprzed wptywem mulo
byto dokonywanie okreslonych zabiegéw magicznych, m.in. to rozpalanie ognia
spryskiwanie siebie i swego otoczenia woda $wiecong, trzymanie w miejscu, do kto-
rego moze zblizyc sie mulo (cmentarz, las, gory, rzeka) czosnku lub swiezych jajek,
otaczanie grobu zmartego kamieniami lub kolczastymi gateziami, przywdziewanie
na czas pogrzebu czegos czerwonego (bluzki, spddnicy), udekorowanie karawanu
lub nagrobka czerwienig, czy umowne okaleczanie sie kobiet ciezarnych wchodza-
cych na cmentarz (wkladanie kciuka za pasek spodnicy), co miato kojarzy¢ sie z nie-
atrakcyjnoscig i kalectwem i miato zmyli¢ mulo. Przed mulo miato chroni¢ m.in.
noszenie rzeczy zmartego, unikanie kontaktu z uznanymi za mulo lub tymi, ktér-
zy potencjalnie moga sta¢ sie mulo, np. przez nierozwigzane zatargi ze zmarlym.
Jednymi ze srodkéw zapobiegawczych byty m.in. podkowa i chleb chronigce przed
pechem i mulo. W kulturze polskiej i stowianiskiej chleb oraz przedmioty uzywane
dowypieku ciasta miaty wlasciwosci odpedzajace zte moc. Podkowa natomiast miata
wlasciwosci oczyszczajace, chronigce i przynosita szczescie. Cyganie przejeli te wier-
zenia ludowe, uznajac je za swoje Uznawali tez lecznicze wiasciwosci drzewa podczas
praktyk magicznych, np. stosowali potrzasanie mtodym drzewkiem ,na odpedze-
nie“ goraczki trapiacej chorego. Niezwykle zywe wsrod Cyganow s3 wierzenia demo-
niczne Cyganow nie tworza spdjnego systemu. Czes¢ z nich jest modyfikacja ich
stowianiskiego pierwowzoru, inne za$ stanowig watki zapozyczone. Dotycza m.in.
sfownictwa, nazewnictwa, poszczegdlnych funkeji czy sfer. Obok postaci demo-
nicznych bedacych personifikacja przyrody, pojawiaja sie postacie demonéw, ktdre
wplywaja na swiadomos¢ i wole dziatania ludzi. Obok nich wystepuja demony natu-
ry, stanowigce personifikacje smierci, choroby, istoty decydujace o losie cztowieka,
demony opiekuncze. Niektore z nich znane sa nie tylko w kulturze cyganskiej.s

Do znanych przez ogoét Cyganéw postaci demonicznych nalezy cochano i cochai.
Cochano toduch zmarfego Cygana powracajacy naziemie, niepokojacy zywych. Cochai
jest czyms$ w rodzaju polskiej zmory. Cyganie z Ketderaszéw oraz z innych szczepow
wierzg, Ze nocami zmora ta trapi konie i ludzi. Dreczac konie nie daje im je$¢, nie poz-
wala spa¢, zaplata w ich grzywach warkoczyki. Cyganie wierzg takze w zlowrézbne
i dobrowrodzbne znaki, zjawiska chociaz w ostatnim czasie zaczyna to zanikac wraz
z przejawami folkloru cyganskiego. Do znakow tych zalicza sie m.in.: pohukiwanie
sowy przynoszace nieszczescie, choroby, $mier¢, podobnie jak wycie psa. Niektore
zjawiska bywaja odmiennie interpretowane przez w réznych szczepach Cyganow pol-

4 Machowska M.: Dewel, Beng, Mulo, keszale, urmy... Wierzenia i religia Cyganow/Romow, [w:]
P. Borek (red.), Zapomniani sqsiedzi. Studia o Romach w Polsce i w Europie, Krakéw 2011. s. 135 - 136.

15 Machowska M.: Dewel, Beng, Mulo, keszale, urmy... Wierzenia i religia Cyganow/Roméw, [w:]
P. Borek (red.), Zapomniani sasiedzi. Studia o Romach w Polsce i w Europie, Krakow 2011. s. 137 -
138, 140.
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skich. Pojawienie sie sroki jest uwazane byto przez Cyganéw nizinnych za dobry znak,
a przez Kelderaszow za zwiastun nieszcze$cia (wkroczenie milicji do obozu, wydanie
zlodzieja w rece prawa). Pokolenie powojenne nie zna wielu wierzen przestrzeganych
i wyznawanych przez ojcéw, ktore wigzaly sie z zyciem taborowym.

Cyganie wierza w ukfad gwiazd, gdyz w ich konstelacji upatruja swe szczes-
cie. Szczegolne znaczenie majg dla nich Plejady okreslane jako ,kura z kurczetami®
i Wielka Niedzwiedzica zwana ,cyganskim wozem". Kiedy ,kura z kurczetami® jest
wysoko na niebie, Cyganom szczescie nie sprzyja. Kiedy jedna z gwiazd zginie, Cyga-
now spotykaja nieszczescia. Kiedy takze spadnie jedna z trzech gwiazd ,z dyszka
cyganskiego wozu“ to bedzie koniec Cyganow. Niektorzy twierdza, ze dodatkowe
gwiazdy na dyszlu to zly prognostyk dla Cyganow. Wierzenia te wystepuja u Cyga-
now nizinnych, nieznane s3 natomiast Ketderaszom.”

Méwiac o kulturze Cygandw zaznaczyc nalezy, iz w ich zyciu szczegolne miejsce
zajmuja praktyki magiczne. Cyganie znani byli z upodoban do stosowania przysiag,
zakle¢, przy wspotudziale przedmiotow kultu, co nie przeszkadza im réwnoczesnie
przywotywac imienia Boga. Bog byt dla nich realizatorem szcze$cia, powodzenia.
Zaznaczy¢ nalezy, iz Cyganie przywotywali imie Boga w roznych sytuacjach, codzien-
nych i uroczystych. Wsréd nich, zwlaszcza w grupie Ketderaszéw, funkcjonowato
wiele zwrotow religijnych uzywanych najcze$ciej w takcie powitania i pozegnania,
przy odmowie zaproszenia na uczte lub podczas uczty w charakterze okazywania
szacunku wspotbiesiadnikom, a takze podczas zagrozenia niebezpieczenstwem itp.
motyw Boga wystepowat w piesniach religijnych, co odnotowano u Cygandw z grupy
Bergitka Roma i w poezji Papuszy. Wynikalo to z niezachwianej wiary Cyganéw
w istnienie Boga, o solidaryzowaniu sie Boga z nimi i Jego czuwaniu nad konkretny-
mi ich dzialaniami, nawet przy dokonywanej kradziezy. To z kolei taczy sie z przeko-
naniem Cyganow o przyzwoleniu Boga na kradziez, co wynikato z licznych mitow.
Najbardziej znany jest ten, ktory mowi, iz pozwolenie to otrzymali Cyganie dzieki
Cygance, ktdra zabrata jeden z czterech gwozdzi przygotowanych na ukrzyzowanie
Chrystusa. W tworczosci Papuszy Bog wystepuje jako Pan Stworzenia, Stworca swia-
ta, obronca, pocieszyciel i sprawiedliwy Sedzia, Opatrznos¢ i Wszechwiedzacy.®

Cyganie czcza Matke Boza, m.in. poprzez odbywanie pielgrzymek religijnych
do miejsc jej kultu. Co roku w miesigcu maju tysigce Romow z catej Europy udaje
sie na pielgrzymke do Les Saintes Maries de la Mer we Frangji celem uczestnicze-
nia w adoracji ,$wietej Sary“ Kult $w. Sary jest rozpowszechniony wsréd Cygandw
we Francji, w Hiszpanii i we Wloszech. Cyganie odwiedzaja takze Grote w Lourdes
od 1957 roku podczas corocznej, miedzynarodowej pielgrzymki 3 wrze$nia. Cyga-
nie z catej Europy przyjezdzaja wozami kempingowymi i autami, koczuja na polach.
Procesje poprzedza barwna orkiestra. Cyganie podazaja ulicami miasta za prowa-
dzacymi ich ksiezmi Cyganie podqzaja réwniez do Romaiville, gdzie znajduje sie

16 Ficowski J.: Cyganie na polskich drogach, Krakow198s. s. 284 - 288.

7 Ficowski J.: Cyganie na polskich drogach, Krakow198s. s. 286.

18 Machowska M.: Dewel, Beng, Mulo, keszale, urmy... Wierzenia i religia Cyganéw/Roméw, [w:]
P. Borek (red.), Zapomniani sgsiedzi. Studia o Romach w Polsce i w Europie, Krakéw 2011. 5. 138 - 139.

19 www.stowarszyszenie.romowie.net
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drewniana figurka Matki Boskiej przedstawiajaca kobiete o wyraznie cyganskich
rysach. Figurka ta jest znana jako Matka Boska Cygarniska i przyciaga rzesze Cyganow
nie tylko z Francji. Czarna Madonna na Jasnej Gorze jest takze szeroko znana wérod
Cyganow europejskich. Od czasu Il wojny $wiatowej pielgrzymuja do Czestochowy
Cyganie z Europy Zachodniej.*> Od 1986 roku odbywa sie Ogélnopolska Pielgrzym-
ka Roméw do Sanktuarium Matki Boskiej Bolesnej w Limanowej, do ktorej zwykle
dotaczaja takze Romowie ze Stowacji.*

Praktyki magiczne przejete z réznych kultur ludowych oraz w specyficznym
(wlasnym) ujeciu wiara w Boga s3 wcigz obecne w kulturze cyganskiej. Wskazuja nie
tylko na ciagto$c kultury tej grupy etnicznej, ale i na funkcjonowanie tej spotecznos-
ci ze srodowiskiem i kultura wiekszosci niecyganskiej. Cyganie wypracowali
sobie okreslong forme religii, majacg $cisty zwiazek z dziataniami adaptacyjnymi
do krajow, w ktorych przebywali. Z czasem czes¢ wierzen i praktyk magiczno-reli-
gijnych zostala wyparta przez nowe, zapozyczone watki, ktore spotecznosé cyganska
odpowiednio przeksztatcata dopasowujac je do wlasnej kultury.

Z wiara Cyganow zwigzane s3 przesady odnos$nie niektorych zwierzat. Znale-
zienie martwego nietoperza (uschnietego, a nie w stanie rozkladu) i schowanie go
do sakiewki ma zapewni¢ bogactwo, a fapki nietoperza traktowane jako talizman
majacy przynies¢ pomyslno$¢ w wedrowce i sprzyja¢ koniom ciggnacym cyganski
woz. Jaszczurka z kolei byta uznawana jako zwierze zyczliwe Cyganom, ostrzegajace
ich przed nieszcze$ciem, dlatego byla chroniona. Obawiano sie natomiast spotkania
z wezami, ktore zwiastowaty nieszczescie. Weze rzekomo miaty wysysac karmigcym
matkom pokarm az do krwi, mogly tez ukasi¢. Zasadnicza cecha wyznawanej przez
Romow religii jest jej synkretyzm - taczenie tradycji katolickiej, protestanckiej lub
islamistycznej z elementami poganstwa, hinduizmu i wlasnej tradycji. Znajduje to
wyraz w obrzedowosci, np. Romowie - muzutmanie w Serbii obchodza czes¢ $wiat
prawostawnych i cze$¢ muzutmanskich. Duze znaczenie odgrywa wspomniana wia-
ra w magie i sity nadprzyrodzone. Romowie posiadaja silng wiare w moc urokow,
amuletow i talizmanow, wptywajacych na pomyslnosc zyciowa, zachowanie zdrowia
i sil, sprzyjajacych szczesciu jak réwniez odpedzajacych zte moce. Wierza rowniez
w moc klatw i uzdrawiajacych rytuatow.»

Istotnym elementem kultury cyganskiej jest jezyk. Stanowi on odzwierciedle-
nie trasy migracji i nasilenia wptywéw zewnetrznych. Dla laikéw jezyk romani wyka-
zuje podobienstwo do jezyka rumunskiego, czy wegierskiego. Wywodzi sie jednak
z indo-aryjskiej grupy jezykéw nowoindyjskich. Przodkowie Cyganéw prawdopo-
dobnie postugiwali sie w swej pierwotnej ojczyznie narzeczem lub narzeczami bar-
dzo pokrewnymi. Jezyk cyganski wyrdst z sanskrytu, ktory dat podstawe takim jezy-
kom, jak: bengalski, hindi, urdu, nepalski i inne jezyki indyjskie wspotczesne. Gru-
pa praromani oderwala sie od jego przeksztalcen w wersji ludowej na drodze ewo-

20 Bartosz A.: Nie bdj sie Cygana, Sejny 1994. s. 99 — 100.

2 Stowarzyszenie Romow w Polsce: Aktualnosci. http://www.stowarzyszenie.romowie.net

22 Machowska M.: Dewel, Beng, Mulo, keszale, urmy... Wierzenia i religia Cyganow/Roméw, [w:]
P. Borek (red.), Zapomniani sqsiedzi. Studia o Romach w Polsce i w Europie, Krakow 201. s. 139.

3 Ficowski J.: Cyganie na polskich drogach, Krakow198s. s. 280, 282-284.
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lucji przyczyniajacej sie do jego formowania sie. Jezyk ten, poczawszy od V wieku
n.e. nie majac formy ponaddialektalnej ksztattowat sie w formie dialektéw i proces
ten trwa do dzi$. Pod wplywem jezykow, z ktorymi stykali sie Cyganie na trasach
swych wedréwek, ich jezyk ulegal zmianie, przyjmujac stownictwo i nawet sktad-
nie stownictwo z innych jezykéw gubiac przy tym swe elementy pierwotne. Pomimo
tego po dzis dzien zachowuje niektore elementy pierwotne.*

Wiekszos¢ Cygandw na swiecie uzywa jezyka roamani, cho¢ w wielu odmia-
nach dialektalnych. To powoduje, iz Cyganie z odlegtych krajow porozumiewaja sie
z trudnoscia. Postugiwanie sie jezykiem cyganskim wystepuje obok postugiwania sie
jezykiem kraju, w ktorym przebywaja na stale. Jezyk romski zmienia sie z pokolenia
na pokolenie. Zmienia sie w sposob zdecydowanie szybszy nizinne jezyki, poniewaz
przez dhugi czas nie posiadal formy pisemnej. Ksztattowany byt o autorytety stars-
zych, czy prawo zwyczajowe w tej kwestii. Forma ustna nie pozwalata na okreslenie
autorytatywnego standardu, ani tez nie stuzyta badaniom naukowym w kontekscie
analiz, poréwnan. Odkad Cyganie nauczyli sie czyta¢ i pisa¢, ich jezyk zostat zapi-
sany. Zasada tej pisowni jest to, Ze litera moze oznaczac¢ w réznych dialektach roz-
ne dzwieki, ktore wymawia sie roznie w zalezno$ci od miejsca pochodzenia. Alfa-
bet Romoéw opracowano dla wszystkich dialektow. Niezaleznie od procesu standa-
ryzacji jezyka romani rozwija sie literatura tworzona w tym jezyku i zapisywana
dowolnie, czego przykladem jest chociazby tworczo$c cyganskiej poetyki — Papuszy
(Bronistawy Wais). Wlasny jezyk Cyganow nobilituje ich, wyrdznia ze spotecznos-
ci, w ktorej przebywaja. Jednoczy takze samych Cygandéw. Daje im poczucie swo-
body, niezaleznosci, zaswiadcza o tozsamos$ci kulturowej. Bywa, ze uzywany jest
do celéw konspiracyjnych, zazwyczaj kiedy Cyganie rozmawiaja przy obcych o swo-
ich sprawach. Jest jezykiem potocznym, zwyczajowym, wpisanym w tradycje romska
i w ich codzienne zycie. Tradycja i wierzenia Cyganéw maja na wskro$ oryginalny,
niepowtarzalny charakter. Oparte s3 w duzej mierze na folklorze, przekonaniach,
zwyczajowych zasadach myslenia i postepowania regulujacych relacje wewnatrz tej
grupy etnicznej i przesadzajacych o jej odrebnosci. W konkluzji zaznaczy¢ nalezy, iz
ycala kultura Cyganow to mozaika elementow kultur, z ktorymi Cyganie spotykali sie
na trasie swej wielowiekowej wedréwki. Tym bardziej wyraziste i utrwalone, im dtu-
zej poprzednie pokolenia z jakims terenem czy narodem pozostawaty w zwigzku*
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Idol czy autorytet - bohaterem wspolczesnej telewizji

WIESEAW PIEJA

Publiczna Szkota Podstawowa im. Jana Goetza Okocimskiego w Okocimiu

Abstract: TV due to their nature, impact, operates authorities and human idols. Culture media indicates
that the media used by both the authority and even to a greater extent idol. Idol becomes a star of music,
sports, film, theater. Hence, a new Areopagus, where, meet authority and idol. One and the other has an
impact on the behavior and education of the people. Theories personalistycze and ethical emphasize the
positive impact on the education authority, behavior and public opinion, while idols sometimes become
part of the manipulation.

Key words: Autority. Idol. Television. Media. Culture media. The new Areopagu. The public.

W filozofii autorytet jest rozumiany jako wiasciwos¢ osobowa. Zawsze jest
zwiazany z faktem, ze dana osoba ,wciela w siebie“ i ,uobecnia sobg“ jakie$ ideaty
i warto$ci - przede wszystkim prawdy, dobra i piekna.?® Z personalistycznego punk-
tu widzenia autorytet odnosi sie do osobowego poznania oraz wizji $wiata uksztat-
towanej zaleznie od relacji miedzyosobowych. Osoba bedaca autorytetem wptywa
swoimi cechami (dostarcza ,gotowych* wzorcow zachowarn, podpowiada je, sugeru-
je itp.) na zachowania osoby autorytaryzowanej.

1 Zamiast wychowania - operacje

Telewizja, ze wzgledu na swoj charakter oddziatywania na ludzi, jesli tak moz-
na powiedzie¢ - ,,operuje” zaréwno autorytetami ludzkimi, jak i w jeszcze wiekszym
stopniu idolami. Mozna zatem powiedzie¢, ze owe ,operacje” s3 jakim$ nowym
rodzajem oddziatywania. To oddziatywanie medialne dzi$ staje sie w wiekszym lub
mniejszym stopniu albo dobrym, albo ztym wychowaniem.”

Telewizja - ze wzgledu na swa strukture i sposoby oddziatywania - wielorako
operuje dzi$ zaréwno ludzmi - twércami i odbiorcami, jak i coraz doskonalszym
sprzetem. Operuje tez zroznicowanym $wiatem wartoéci i antywartosci. Wszystko
to stuzy rozlicznym operacjom, czyli informacjom, manipulacjom, reklamie, wal-
ce politycznej, presjom ekonomicznym itp. Wszystko to odbywa sie przewaznie
w obszarach pomiedzy prawidlami fascynacji i uprzedmiotowienia.®® Czesto jest to
ztozone oddziatywanie depersonalizujace, a wiec ze swej natury antywychowawcze.

26 Y. R. Simon.: General Theory of Autority, Notre Dame 1962, s. 4nn.
27 M. Drozdz.: Osoba i media. Personalistyczny paradygmat etyki mediéw, Biblos, Tarnéw 2005, s. 82.
38 Por.: . Mroczkowski. Miedzy fascynacjq i uprzedmiotowieniem, w: Ethos 11 (1998) nr 3. 5. 189 - 202.
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Wiemy z personalistycznych teorii wychowania, ze wychowanie jest czyms$
z gruntu osobowym. Ze wzgledu na zréznicowany $wiat wartosci, jakie ,soba pre-
zentuje“ osoba, mozemy mowi¢ o autorytecie rodzicielskim (ze wzgledu na godne
macierzynstwo i ojcostwo), o autorytecie zawodowym (ze wzgledu na profesjona-
lizm i znawstwo danego zawodu), autorytecie religijnym (ze wzgledu na $wietos¢
osobista i petnione funkcje religijne), autorytecie wychowawczym (ze wzgledu
na site oddziatywania wychowawczego), autorytecie spotecznym (z tego wzgledu,
ze dana osoba cieszy sie zastuzonym prestizem spotecznym) itp.* Dzi$ - po wielu
specjalistycznych badaniach medialnych widomo, ze telewizje nie s3 zainteresowa-
ne kreowaniem prawdziwych autorytetow wychowawczych. Sg zatem szeroko zain-
teresowane kreowaniem idoli i celebrytow.»

O idolach méwi sie przewaznie w naukach pedagogicznych. Stowo to wskazuje
jaki$ ,wzor" zachowania - przewaznie w okre$lonej dziedzinie ludzkiego zycia (np.
w modzie muzycznej, w kulturze masowej, w subkulturach miodziezowych itp.).
Najszersze jest znaczenie potoczne jakie nosi w sobie idol. Jest utozsamiany z catok-
sztaltem pogladow na $wiat, na zycie, a przede wszystkim na ,mode“ zachowan
i wzorcow artystycznych. Przewaznie ,idol“ jest reprezentantem jakies - czesto
niewyjawianej otwarcie - jakiejs ideologii.*

Trzeba powiedzie¢ za Karlem Popperem, ze media, a zwlaszcza telewizja - wpy-
cha miliony ludzi w obszar ,pomiedzy optymizmem a pesymizmem“3 Chodzi o to,
ze telewizja dzi$ uczy nas postaw ambiwalentnych oraz totalnej relatywizacji zycia.
Popper pisze miedzy innymi tak: , Przemoznym nakazem naszych inteligentéw stato
sie pomstowanie na tak zwany przemyst kulturalny, na kicz i wulgarnos¢. Pesymista
dostrzega jedynie upadek i brak smaku, zwlaszcza w tym, co przemyst ten oferuje
jako kulture tak zwanym ,masom”. Optymista dostrzega takze druga strone: miliony
kupionych plyt z najpiekniejszymi dzielami Bacha, Mozarta, Beethovena, Schuber-
ta — a wiec najwiekszych z najwiekszych; a liczba ludzi, ktérzy nauczyli sie kocha¢
i uwielbia¢ tych wielkich kompozytoréw i ich cudowng muzyke, stata sie niezmier-
zona.»

Nieco dalej Popper wyjasnia, ze musi sie ,zgodzi¢ sie z pesymistami, gdy zwra-
caja uwage nato, ze przedstawiajac w filmach i telewizji brutalnos¢ i przemoc uczymy

29 'W znaczeniu scistym a. jest osoba, ktora - dzieki zespotowi cech psychicznych lub szczegdlnych
kompetencji w danym zakresie - wplywa na ksztattowanie sie sadow, postaw czy zachowan innej
osoby lub grupy spolecznej; osoba ta stanowi gtéwny czton relacji autorytarialnej. Oprocz tej rela-
qji (1) oraz osoby wystepujacej jako autorytet; (2) - wzietej wraz z zespotem jej wlasnosci relatyw-
nych; (3), w pelng strukture sytuacji autorytarialnej wchodza nadto: osoba uznajaca autorytet, czyli
autorytaryzowana (4) - lacznie z zespotem wlasnych cech relatywnych, jak zaufanie, respekt; (5),
srodowisko spoteczne (6); powolywanie sie autorytaryzowanego na osobe autorytaryzujaca, czyli
tzw. argumentacja z autorytetu; (7) oraz zespot uwarunkowan autorytetotwdrczych, np. zaleznosé
zawodowa. Por.: . Herbut. S. Majdanski.: Autorytet, w: ]. Herbut (red), Leksykon filozofii Klasycz-
nej, Lublin 1997, s. 68 - 70.

3t J. Herbut.: Ideologia, w: tenze (red), Leksykon filozofii klasycznej, Lublin 1997, s. 288 - 289.a

32 K. Popper.: W poszukiwaniu lepszego $wiata, Wyktady i rozprawy z trzydziestu lat, Warszawa 1997,
s. 62.

3 K. Popper.: W poszukiwaniu lepszego swiata, dz. cyt. s. 262.
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nasze dzieci brutalnosci i przemocy. Ten sam zarzut, niestety, dotyczy takze wspotc-
zesnej literatury. Jako optymista uwazam jednak, ze mimo naszego propagowania
przemocy istnieje jeszcze wielu dobrych i gotowych spieszy¢ z pomoca ludzi. | mimo
niekiedy dos¢ przekonywajacej propagandy pesymistow kulturalnych, jest jeszcze
wielu ludzi, ktorych zycie cieszy. Pesymisci zwracaja uwage na polityczng demora-
lizacje, na lekcewazenie praw cztowieka, ktdre wszyscy uwazamy juz za zagwaran-
towane. Stusznie“3

2 Ambiwalencja wobec autorytetow?

Nie jest tajemnica, Ze to telewizja ostatnich dwudziestu lat nauczyla ludzi
postaw ambiwalentnych. Nauczyla takze zachowan ambiwalentnych wobec autory-
tetow. Z jednej strony wspotczesny cztowiek autorytety gwattownie odrzuca i ataku-
je,az drugiej autorytetow pilnie poszukuje. Z jednej strony czlowiek ten bardzo potr-
zebuje i szuka autorytetu, kiedy wyraza uznanie dla kompetencji wszelkiego rodzaju
»ekspertow* kiedy domaga sie silnych osobowosci, bedacych wiekszym dlant magne-
sem, niz programy rzeczowe. Z drugiej strony zajmuje on wobec autorytetu postawe
nieufng i obronna. Obawia sie, by autorytet nie wkroczyt natarczywie w sfere jego
osobowej prywatnej egzystencji. Postawa ta jest rezultatem gorzkich do$wiadczen
z przesziosci, kiedy ,tak zwane autorytety“ dokonywaty naduzy¢, przekraczajac gra-
nice swoich kompetencji. Poza tym rozwdj w spoteczenstwach informatycznych
stwarza okazje do dziatar manipulacyjnych wobec cztowieka. Cztowiek wspdtczesny
obawia sie zagrozenia swej osobowej wolnosci.» Nie kwestionuje on zasady catkowi-
tej wierno$ci sumieniu, ale wielokrotnie dokonuje w niej ,sytuacyjnych wylomow*.

Juz potoczna obserwacja kultury medialnej wskazuje nam fakt, ze media ,postu-
guja“ sie w swym funkcjonowaniu zaréwno autorytetami, jak i w jeszcze wiekszym
stopniu ,idolami‘. Mozna nawet mowic o zjawisku ,idologizacji“ mediow. W tym
wypadku ,idol“ to osoba, - jak sie to méwi - ,wykreowana“ przez media, popularna,
przedstawiana tak, zeby byla powszechnie lubiana, aprobowana, i konsekwentnie
- nasladowana w jakiejs dziedzinie zycia i ze wzgledu na swa popularnos¢ w kultur-
ze masowej. Z tego powodu mowi sie, Ze ,idol“ nie jest niczym innym jak ,gwiazda*
pop-kultury, muzyki, sportu, filmow, teatru, przekazéw informacyjnych, itp.. ,Idol-
-gwiazda“jest zatem , kims“ koto ktdérego nie mozna przejs¢ obojetnie: wzbudza kon-
trowersje, gorszy, wzywa do nasladowania w stroju i w zachowaniach, budzi sympa-
tie, wywoluje masowy entuzjazm itp. Z tego tez powodu mozemy sie zaja¢ krotkim
naszkicowaniem roznic pomiedzy osobami z autorytetem, a idolami w mediach,
przede wszystkim w telewizji.

3 Nowy areopag i pilna potrzeba nowej opinii publicznej

Swiat mediow stanowi dzis swoisty ,aeropag” w ktérym spotykaja sie zaréwno
godne nasladowanie ,autorytety, jak i ludzie bardzo popularni, ale Zyjacy zyciem
w stylu ,idola® Nie ulega watpliwosci, ze zaréwno jedni, jak i drudzy maja swoj

3¢ K. Popper.: W poszukiwaniu lepszego swiata, dz. cyt. s. 262.
35 S. Rosik,.: Zwigzek autorytetu i wolnosci sumienia, w: tenze, Wezwania i wybory moralne, Lublin
1992, S. 213.
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wplyw na ludzi - odbiorcow, tak w znaczeniu dobrych oddziatywan, jak i oddziaty-
wan ztych, wymanipulowanych, gorszacych.

Encyklika Redemptoris missio Jana Pawta II zdaje sie streszcza¢ dtuga dyskusje
na temat nowych ,areopagow” dzisiejszego swiata. Dokument ten mdwi: ,Pierws-
zym ,areopagiem‘ wspotczesnym jest swiat srodkéw przekazu, ktory jednoczy ludz-
kos¢ i czyni z niej, jak to sie okresla, ,$wiatowa wioske®. Srodki spotecznego przeka-
zu osiagnely takie znaczenie, ze dla wielu s3 gléwnym narzedziem informacyjnym
i formacyjnym, przewodnikiem i natchnieniem w zachowaniach indywidualnych,
rodzinnych, spotecznych. Przede wszystkim, nowe pokolenia wzrastaja w swie-
cie uwarunkowanym przez mass-media. ,Areopag® ten zostal, by¢ moze, nieco
zaniedbany (...). Chodzi o fakt glebszy, gdyz sama ewangelizacja wspotczesnej kultu-
ry zalezy w wielkiej mierze od ich wplywu. Nie wystarcza zatem uzywac ich do szer-
zenia oredzia chrzescijaniskiego i Magisterium Kosciola, ale trzeba wlaczy¢ samo
oredzie w te ,nowa kulture’, stworzona przez nowoczesne srodki przekazu. Jest to
problem ztozony, gdyz kultura ta rodzi sie bardziej jeszcze anizeli z przekazywa-
nych treéci, z samego faktu, Ze istniejg nowe sposoby przekazu z nowymi jezykami,
nowymi technikami, nowymi postawami psychologicznymi. M6j Poprzednik Pawet
VI moéwil, ze ,rozdzwiek miedzy Ewangelig a kultura jest bez watpienia dramatem
naszych czasow', i dziedzina srodkow przekazu potwierdza w petni ten osad“3

Majac na mysli znaczenie ,areopagdw* i ,starcia“ w nich autorytetéw i ido-
li, w oredziu skierowanym do mlodziezy w 1997 roku Jan Pawet II stawia pytanie
,Pytam was — czy lepiej zgodzic sie na zycie pozbawione ideatéw, na $wiat zbudowa-
ny wylacznie na obraz i podobienstwo cztowieka, czy ofiarnie szukac prawdy, dobra,
sprawiedliwosci, pracowa¢ dla $wiata, ktory bedzie odbiciem piekna Bozego, nawet
za cene ciezkich prob, ktérym trzeba stawic czoto?“>

Pytanie o znaczenie autorytetow i sztucznie ,wykreowanych idoli jest glownie
pytaniem antropologicznym i etycznym, a dopiero wtornie medialnym. Podkresla to
Jan Pawet II na przyktad w oredziu pt. Srodki spolecznego przekazu w stuzbie chrzes-
cijaniskiej promocji mtodziezy“ w1985 roku, kiedy pisze: ,Zawsze losy cztowieka decy-
dowaly sie na polu prawdy, wyboru, jakiego on sam, moca wolno$ci pozostawionej
mu przez Stworce, dokonuje pomiedzy dobrem a ztem, swiattem a ciemnoscig. Dzis
jednak stajemy wobec przejmujacego i bolesnego zjawiska: coraz wieksza jest ilos¢
ludzi, ktorzy tego wyboru nie moga swobodnie dokona¢, poniewaz zyja w jarzmie
ustrojow autokratycznych, s3 przytloczeni systemami ideologicznymi, manipulowa-
ni przez totalizujacg nauke i technike, uzaleznieni od mechanizmoéw rzadzacych
spoleczenistwem prowokujacym zachowania coraz bardziej bezosobowe.®

Nalezy podkregli¢, ze owa totalizujaca sita roznego rodzaju idoli staje sie zro-
dlem deformacji do$wiadczenia wolnosci. Idolizacja proponowana przez telewizje
prowadzi do pytan, jakie postawit takze Jan Pawet II: ,Czy mass-media rzeczywiscie
odpowiadaja poktadanym w nich oczekiwaniom, czy s3 czynnikami, ktore sprzyjaja
realizowaniu sie cztowieka w jego ,,odpowiedzialnej wolnosci“? Jak wyrazaja sie srod-

36 ReMis 37.
37 Jan Pawet I1,.: Nauczycielu, gdzie mieszkasz? ChodZcie a zobaczcie!’, nr 3.
38 Jan Pawet II: Oredzia - Srodki spolecznego przekazu w stuzbie mlodziezy, nr 3.
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ki przekazu lub jak s3 stosowane dla realizacji cztowieka w wolnosci i jak rozwijaja
wolnosc¢? W istocie przedstawiaja sie one jako rzeczywistos¢ ,sity wyrazu, a czesto
— pod pewnym wzgledem — jako ,narzucenie’, skoro dzisiejszy cztowiek nie moze
stworzy¢ wokot siebie pustki, ani ukry¢ sie w izolacji, co rownatoby sie pozbawieniu
kontaktow, bez ktorych cztowiek nie moze sie oby¢“3

Czesto mass-media s3 wyrazem wladzy, ktora staje sie ciemiezycielem, szcze-
golnie tam, gdzie nie dopuszcza sie istnienia pluralizmu. Moze to nastapi¢ nie tyl-
ko tam, gdzie w wyniku dyktatury, spod jakiegokolwiek znaku, wolnos¢ faktycznie
nie istnieje, ale tam rowniez, gdzie mimo jakiegos zachowania wolnosci towarzyszy
jej bez przerwy rozwiniete na wielka skale szukanie korzysci oraz jawne lub ukry-
te naciski. Odnosi sie to szczegdlnie do pogwalcenia praw wolnosci religijnej, ale
rowniez dotyczy innych sytuacji ucisku, ktore z réznych powodéw bazujg w rzeczy-
wisto$ci na instrumentalizacji cztowieka.

W oredziu na Swiatowy Dzien Srodkéw Spotecznego Przekazu w 1995 Jan Pawet
Il przestrzega: ,Problem ten jest tak powazny w naszym spoteczenstwie, ktore zbyt
czesto wydaje sie czerpac¢ negatywne wzorce z obrazow proponowanych codzien-
nie przez kino, podobnie zreszt jak przez telewizje i prase, ze odczuwam potr-
zebe zwrocenia sie raz jeszcze z goracym apelem zaréwno do ludzi odpowiedzial-
nych za te dziedzine, aby w swojej pracy kierowali sie kryteriami profesjonalizmu
i odpowiedzialnosci, jak i do odbiorcow, aby przyjmowali postawe krytyczng wobec
coraz bardziej agresywnych propozycji mass-mediéw, w tym takze kina, i umieli
odrdznic tresci, ktore moga ich wzbogaci¢, od innych, potencjalnie szkodliwych.+

Z aksjologicznego punktu widzenia prawdziwe autorytety osobowe s wpisane
w zdrowa opinie publiczng, natomiast idole s3 integralnym elementem kazdej mani-
pulacji. W oredziu na Swiatowy Dzieni Srodkéw Spotecznego Przekazu w 1986 roku
Jan Pawet II w areopagu medialnym stawia takze opinie publiczng: ,Opinia pub-
liczna“ polega na wspolnym i zbiorowym sposobie myslenia oraz odczuwania mniej
lub bardziej licznej grupy spotecznej, w okreslonym miejscu i czasie. Odzwierciedla
ona to, co ludzie powszechnie mysla na jakis temat, o jakims$ wydarzeniu lub jakiejs
sprawie posiadajacej pewne znaczenie. Opinia publiczna powstaje w ten sposob,
ze znaczna ilo$¢ ludzi przyswaja sobie i uznaje za prawdziwe i stuszne to, co mysla
i mowia pewne osoby lub grupy cieszace sie szczegolnym autorytetem kulturalnym
badz moralnym. Wida¢ wiec, jak powazna odpowiedzialnos¢ spoczywa na tych,
ktorzy ze wzgledu na swe wyksztalcenie i prestiz ksztattuja opinie publiczng lub
w jakims stopniu zgodny z tym, co prawdziwe i stuszne, od tego bowiem, co mysla
i odczuwaja, zalezy ich postawa moralna. Jest ona prawidtowa wtedy, gdy sposob
myslenia jest zgodny z prawdg‘#

Trzeba tu podkresli¢, ze opinia publiczna wywiera wielki wptyw na sposob
myslenia, odczuwania i postepowania tych osob, ktore — czy to ze wzgledu na mto-
dy wiek, czy to z powodu niedostatecznej kultury — nie s3 zdolne do sformutowa-
nia samodzielnych osadéw krytycznych. Istnieje zatem wielu ludzi, ktorzy mysla

39 Jan Pawet IL.: Oredzia - Srodki spofecznego przekazu w stuzbie mlodziezy, nr 3.
40 Jan Pawet I, Oredzia - ,Kino nosnikiem kultury i wartosci, nr1.
4 Jan Pawet IL.: Oredzia - Ksztaftowanie opinii publicznej, nr 2.
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i postepuja wedtug powszechnie panujacej opinii, gdyz nie sta¢ ich na krytyczny
o0sad.#

4 Tak zwany kryzys autorytetow

W naukach pedagogicznych, takze w pedagogice medidw, dosyc szeroko méwi
sie dzi$ o kryzysie autorytetow.® W rzeczywistosci jest to kryzys czlowieka jako
cztowieka oraz zwigzany z nim kryzys aksjologiczny. Wystarczy pobieznie zapozna¢
z emitowanymi przez telewizje obrazami, przeanalizowa¢ komentarze i lansowane
opinie, przestudiowac zachowania poszczegdlnych bohateréw filmowych, wypowie-
dzi publiczne spikeréw, dziennikarzy - to z tatwoscia zapoznamy sie z ich preferenc-
jami politycznymi, a jeszcze glebiej - z ich opiniodawczym $wiatopogladem. Kryzys
widoczny jest gotym okiem nie tylko w tym, co ludzie ci glosza, ale jeszcze bardziej
w tym, komu stuzg i jakie warto$ci — a nawet wprost — antywartosci preferuja.

Powstaje zatem powazny problem, a mianowicie to, na bazie czego rodza sie
owe preferencje telewizyjne? Szczegétowa analiza zachowan ludzi mediéw prowa-
dzi do jednoznacznej odpowiedzi.* Jest to zjawisko medialnej akceptacji wszelkiego
pluralizmu w imie blednie rozumianej wolnosci. Ow kryzys zwigzany jest najpierw
z koniunkturalnym traktowaniem cztowieczenstwa - swojego i innych ludzi pod-
dawanych nieustannej manipulacji, pod pozorami szczerosci i autentyzmu. Kon-
sekwencja tego jest szeroki swiat etyk sytuacyjnych i wynikajacych z nich zachowan
relatywistycznych i permisywnych.

U podstaw dzisiejszego kryzysu w codziennych przekazach telewizyjnych -
przy zachowaniu $wiadomosci, ze telewizja jest poteznym medium oddzialujgcym
na ludzi - jest lansowanie konwencjonalizmu moralnego. Na zjawisko to obecne
w naszej kulturze zwrdcit uwage juz dawno temu znany moralista i fenomenolog
Dietrich von Hildebrand. Kryzys ten okreslit mianem ,herezji etosu®. Jego zdaniem
spotyka sie ja u przecietnych chrzeécijan. Nie jest to herezja we wlasciwym sensie.
Ludzie ci, ktorzy w nig popadli, czesto s3 obojetni religijnie. Cate ich odniesienie
do nadprzyrodzonej sfery posiada charakter konwencjonalny. Takze ich postus-
zenistwo wobec Kosciofa nie rdzni sie w swej jakosci od lojalnosci wobec wladzy
swieckiej. Ich stosunek do Bozych przykazan nie jest praktycznie inny niz stosu-
nek do regut spotecznej konwengji, dotyczacej dobrych manier, chociazby teore-
tycznie tego rodzaju roznice uznawali. Brakuje im w pelni zmystu nadprzyrodzone-
go; nie maja tez zywego stosunku do natchnien Pisma sw., do liturgii i do Kosciota.
W kodeksie moralnym, jaki rzadzi ich Zyciem, zawarte s3 normy czysto $wiatowe.
Wobec wielkosci doczesnych okazuja czotobitnosé¢, a powodzenie wywiera na nich
wplyw magiczny. Swoja postawa absolutnie nie rdznig sie od ludzi areligijnych.
Swiadomo$¢ ich i nastawienie w petni odbiegto od stéw Chrystusa, skierowanych
do autentycznych Jego wyznawcow: ,Gdybyscie byli ze swiata, $wiat mitowatby, co

4 Jan Pawet I1.: Oredzia - Ksztaftowanie opinii publicznej, nr 2
4 Porov. S. Babolin.: Produzione di senso, Roma 1998, s. 34nn.
44 Porov. A. Drozdz.: Permisywizm moralny, Kielce 2005, s. 48nn.
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jego jest, ale skoro nie jestescie ze $wiata, ale ja was ze s$wiata wybratem, dlatego znie-
nawidzit was $wiat"s

S. Rosik uwaza, ze omowione powyzej zjawiska stanowia wystarczajaca racje
moralnego zagubienia dzisiejszego czlowieka, czyli s3 oznakami prawdziwego kry-
zysu. Straciwszy jasne rozpoznanie obiektywnego kryterium dobra, wyciszajac
w sobie ostre poczucie winy i zta moralnego, ustawiajac sie czysto konwencjonal-
nie do regul postepowania moralnego - cztowiek kultury telewizyjnej zdany jest
wylacznie na autonomiczne i samowolne rozstrzyganie swego zyciowego losu i kie-
rowanie sie przy tym splotem otaczajacych go okolicznosci i sytuacyjnych warun-
kow. To one urastajg w jego zyciu do rangi decydujacej normy, one narzucaja kieru-
nek i zobowigzanie, decyduja o moralnych rozstrzygnieciach, dalekich od obiekty-
wnych wymagan porzadku moralnego.® Powstaje zatem pytanie: jakie rodza sie stad
konsekwencje praktyczne?

Pierwsza konsekwencja jest relatywizm etyczny#. Kto nie uwzglednia faktu,
iz cztowiek w kazdej sytuacji i we wszelkich mozliwych okolicznosciach zyciowych
- jest rozumna osobg, zasadniczg podstawa normatywna swych dziatan, ten musi
swoj etyczny indywidualizm podnies$¢ na piedestat decydujacej normy i zrelatywi-
zowac swoje czyny i swoje cele. Wowczas sytuacja stanowic bedzie pewnego rodzaju
,cene ulgowq“ dla jego zamiaréw, motyw, by pojs¢ w zyciu po linii najmniejszego
oporu, usprawiedliwienie uchylenia sie od ofiary i heroizmu. W ostatecznych kon-
sekwencjach postawa taka prowadzi do anarchii, bo parawan sytuacyjnych, subiek-
tywnych decyzji uwalnia de facto od przyjecia prawa moralnego i obowigzku podda-
nia sie jego obiektywnemu imperatywowi.

Po drugie - programy telewizyjne, w imie komercyjnych - finansowych kor-
zysci i dla ,przypodobania sie ludziom (a badania preferencji moralnych odbior-
cOw s3 prowadzone systematycznie, ale glosno i nich sie nie méwi) - generalnie
pozostawiaja odbiorcow w $wiecie subiektywistycznych ocen. Szkodliwos¢ moral-
na takiego nastawienia jest prawie oczywista. Subiektywizm ocen i przekonan
usprawiedliwia najbardziej laksystyczne i utylitarne rozwiazania. Jezeli cztowiek nie
moze odnalez¢ stalej podstawy normatywnej lub podstawa ta jest jego indywidua-
listyczny aprioryzm, z wielka tatwoscig moze sobie pozniej wytlumaczy¢ kltamstwo,
zdrade malzenska, odejscie od wiary, eutanazje, przerwanie cigzy, zagarniecie mie-
nia spotecznego itp. Ow oportunizm w stosunku do okolicznosci, to subiektywne
mniemanie, iz dobrem jest to, co mnie hic et nunc odpowiada, jest egoistycznym
utylitaryzmem, nieprzyswajalnym w ramach zycia spotecznego i wlasciwie pojete-
go stosunku do Boga. Taka filozofia zycia wiaze sie rowniez z ateistycznym egzys-
tencjalizmem. Juz pod koniec lat pie¢dziesiatych ubiegtego wieku J. Kunici¢ pisat:
,Wida¢ wiec, jak grozna i gteboko w psychike ludzka siegajaca jest owa dezorien-
tacja moralnej $wiadomosci. Réwna sie ona zachwianiu catego porzadku moralne-

4 D.von Hildebrand, Wahre Sittlichkeit und Situationsethik, Diisseldorf 1957 s. lln.
46 S. Rosik: Wezwania i wybory moralne, Lublin 1992, s. 16.
47 Porov. A. Drozdz.: Permisywizm moralny, dz. cyt. s. 8inn.
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go i w pewnym sensie jakiemu$ moralnemu sieroctwu zagubionego wspotczesnego
cztowieka®

Renata Galcewa, znana myslicielka rosyjska, pisze dosy¢ szeroko o praktycznych
konsekwencjach takiego kryzysu moralnego. Méwi miedzy innymi tak: ,W ciagu
ostatnich dwoch wiekow - wedtug Mauricea Clavela, ,,dwoch wiekéw z Lucyferem” -
kultura, jak mi sie wydaje, przeszta rzeczywiscie droge od Lucyfera do Arimana (jesli
uzy¢ klasyfikacji duchow zla, zaproponowanej przez mojego rodaka Wiaczestawa
Iwanowa). Mamy przed soba droge, ktora przeszto bogocztowieczenstwo od arogan-
ckiej proby zréwnania sie z Bogiem do upojenia upadkiem, od wspotzawodnictwa
ze Stworcg do bezposredniej destrukeji cztowieka. Przy czym poczatkowa niesmiata
niewiara, kiedy dusza, utraciwszy wiare, teskni jeszcze za $wietoscig, zostala zasta-
piona zto$liwym triumfem niewiary i nienawisci wobec sacrum.“?

Nieco dalej, majac ma mysli oddziatywanie wspotczesnej telewizji, pisze: , Prosze
zwroci¢ uwage, jaki to typ bohatera buszuje po stronicach wspétczesnych utwordw
literackich, patrzy na nas z ekranu, prezentuje sie na scenie teatralnej. A na estra-
dach? Nieludzkie, malpie konwulsje, rytmiczny grzmot, ktory godzi w biologiczna
nature ludzkiego organizmu, siarczane kleby dymu wokot ,artysty“ i wreszcie sza-
lencza psychoza wielotysiecznych ttumdw. Jest to prawdziwy swiat piekielny, sabat
(sami uczestnicy tych rozrywek tak wlasnie nazywaja swoje schadzki)“>

Nie ulega watpliwosci - zdaniem Galcewej - ze wdrazany do swiadomosci przez
wspotczesna kulture bohater naszych czasow jest istotg o zwierzecych instynktach
i wypaczonej, ,cielesnej duszy. Inaczej méwiac, jest skrajnym przeciwienstwem
bohatera tradycyjnego. , Przestanie tego nowego agresora w naszym swiecie - ciagnie
Galcewa - sprowadza sie do drwiny ze wszystkich dziesieciu przykazan (ich obrona
stala sie dzisiaj czyms niezrecznym, nieprzystojnym). Nie ktam, nie zabijaj, nie poza-
daj cudzej wlasnosci, czcij ojca i matke, mituj Boga, kochaj blizniego, nie czyn sobie
bozkow itd. — wszystkie przykazania zostaly zastapione swymi przeciwienstwami.
Wyszydza sie blogostawienstwa z Kazania na Gérze i praktykuje ,,cnoty“ opozycyj-
ne wobec czterech gléwnych cnét kardynalnych: roztropnosci, wstrzemiezliwos-
ci, sprawiedliwosci, mestwa. Wspdtczesny bohater kultury to chodzaca instrukcja
z zakresu bezboznej antropologii. Jego filozofia jest carpe diem, ale kult przyjemnos-
ci, ktory takze jest kultem mistycznym, nie daje mu zadowolenia. Czlowiek zajety
poscigiem za przyjemno$ciami staje sie w koncu ponurym sadystg. Taki jest osta-
teczny warinat bohatera wspotczesnej telewizji“>
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Sakralne symboly v literarnej interpretacii Milana Rufusa
(Krajina s kostolikom, Zvonicka)

MARTINA PETRIKOVA
Presovskd univerzita v Presove
Filozofickd fakulta

Abstract: In this paper we interpret the (sacral) symbols, we reflect the use of Christian symbols and
themes in poems of Milan Rifus (Landscape with small church, Small belfry). The literal meaning of
selected poems, following the symbolical potential of literary motives of growing philosophical and ethical
correlated message. Through the analytical and the interpretative processes of poetry we emphasize that
one of the largest gain from decoding the meaning of literary motives and Christian symbology is more
adequate readership responding, the new way of being in the world.

Key words: Poem. Symbol. Church theme. Belfry theme. Christian symbolism. Spiritual and aesthetic
value.

Literdrne interpretacie vybranych krestanskych motivov ¢i krestanskych sym-
bolov, ktoré st zviazané s ndbozenskym (duchovnym) kontextom, nadobudaju r6z-
norodé podoby, medzi nimi aj podobu basnického textu. Vynimoc¢nou osobnostou,
ktorej sa spiritudlnu duchovnt hodnotu podarilo pretavit do esteticky u¢innej podo-
by, je slovensky basnik Milan Ruafus - poeta sacer. Jeho basnické zbierky obsahuju
texty, ktoré reagujui na duchovnt (ndbozenska) tradiciu, sakralnu (krestansku) hod-
notu a na ne naviazané motivy.

Literarnovednej reflexii podrobili autorskd dieliiu Milana Rufusa viaceri literar-
ni vedci, aby upozornili, Ze Rufus je poetom sacer’, ktory je svaty i prekliaty, vzne-
Seny aj ubohy a spdja nebo i zem; aby konstatovali, ze jeho vysoké chapanie poé-
zie ,wvyustuje do jej sakralizécie* (Zambor)>. Ak interpretaciu v sulade s myslenim
P. Ricoeura (1997) chapeme ako pohyb od chdpania k vysvetleniu a od vysvetlenia
k porozumeniu, potom musime dopovedat, Ze to, ¢o mame pochopit, poukazuje
na mozny svet a mozny sposob, ako sa v iom orientovat.

Sakralny symbol - kostol/kostolik
Slovo sakradlny md viacero vyznamov, sprostredkuva ich KSSJ (http://slovniky.
juls.savba.sk): posvdtny, naboZensky, kultovy. Kostol je sakralnou stavbou. Podla

v Nandrasky, K. Milan Rufus - poeta sacer. Bratislava: Vydavatel'stvo Quu, 2002. 215's. ISBN 80-88894-
07-7.
2 Vasko, M. Milan Rifus. Bratislava: Slovensky spisovatel, 2010. 128 s. ISBN 978-80-220-1522-6.
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Beckerovho? Slovnika symbolov je stavba urcena pre krestanské bohosluzby, kto-
rych vyvoj urcyuja kulturno-historické momenty. Od dob raného krestanstva islo
o dlht stavbu, ktora bola vadsinou orientovand na vychod (rozsirena symbolika:
oltdr = nebo = vychod).

V symbolickom zmysle slova je teda stavbou, ktora suvisi s cirkvou a s Kristo-
vym telom ako Bozim chramom. Kostoly st viditelnymi znakmi neviditelnej skutoc-
nosti, st symbolmi cirkvi, duchovného chramu, tela vzkrieseného Krista. Umelecké
aarchitektonické stvarnenie kostola sa v dejinach vyvijalo. Zaklad obraznosti a sym-
boliky kostola tkvie vo vteleni Bozieho Slova, ktoré sa stalo viditelnym v Cloveku.
Boh uz nie je neviditelny. Krestanstvo je obrazné, pretoze Boh sa stal viditelnym vo
svojom Synovi JeZi$ovi Kristovi. Co znamena, Ze zobrazovanie v krestanskom umeni
ma svoj zaklad v Kristovi a je zobrazovanim Krista*.

Prikladom sakrélneho symbolu, zobrazeného vo vytvarnom umenti, je Kompan-
kova Krajina s kostolikom. Umelec, maliar, sochar a rezbar, tvoril drevené malované
sochy ako znaky ¢i ,,ochranné bozstvd“ domova, ktoré strdzili jeho duchovnu exis-
tenciu. Aj v malbe cerpal z archetypov slovenskej kultury, jej znakov, symbolov, ktoré
stvarnoval modernym spdsobom.

Kostol, ktory je integrdlnou sticastou slovenskej krajiny ako symbol duchov-
nej kultdry, uzsie ndboZenstva a naboznosti ludji, sa stdva objektom Kompankovho
zaujmu. Meditativna téma krajinomalby vychddza z centralneho objektu, ktory je
stvarneny abstraktnejsie (plocha, tvar, farebnost, viditelna jemnd $trukttra malby
kostola a vnuitorné vyzarovanie; meditativnost, rozpravkovost ako nasledok ,dialo-
gu“ tvarov a farieb dvoch objektov - kostola s krizom na veZi a mesiaca). Plocha je
roz¢lenend na popredie krajiny s kostolikom cervenej farby a ¢ierne pozadie s ble-
dym mesiacom, ¢im sa zacieluje pozornost recipienta na centralny objekt precha-
dzajutci do uzkej linie kriza. Signalna Cervena farba, ktora je v symbolickom zmysle
farbou zivota, lasky a tepla, chrani pred negativnymi vplyvmi a symbolizuje zaciatok
i novy Zivot’, je farbou Kompankovho kostolika. A teda symbolicky vyjadruje Kris-
tovu pritomnost vo svete ako vyraz nového duchovného Zivota. Cierna farba moze
vyjadrovat plnost Zivota aj jeho nedostatok, temnotu i smrt®. Cierna farba na poza-
di krajiny s kostolikom je farbou noci, ale aj farbou plnosti ¢i tiplnosti krajiny, kedze
jej sucastou je kostolik, ktory na ¢iernom pozadi signalizuje svojou ¢ervenou farbou
novy Zivot.

Rufusova basnicka zbierka s nazvom Po ¢om to chodime (2001) bola inpirova-
nd Kompankovymi obrazmi, a tak sa spojili umenia obrazu a slova, aby vypovedali
o zemi, ktord je v Rufusovom, ale aj v Kompankovom chapani Bozou zemou, BoZim
dielom, nad ktorym mozno Zasnut, pytajtc saa odpovedajic vedno s Milanom Rufu-
som: ,Ctm bol m&j Zivot?/ Trvalym/ tizasom z BoZej dielne.’ (Post scriptum).

Becker, U. Slovnik symbolii. 1. vydanie. Praha: Portdl, 2002, s. 124. ISBN 978-80-7178-612-8.

Hanus, L. Kostol ako symbol. Bratislava: Lu¢, 1995. 383 s. ISBN 978-80-7114-141-9.

Becker, U. Slovnik symbolii. 1. vydanie. Praha: Portdl, 2002, s. 42 - 43. ISBN 978-80-7178-612-8.
Becker, U. Slovnik symbolii. 1. vydanie. Praha: Portdl, 2002, s. 42. ISBN 978-80-7178-612-8.

7 Rafus, M. Ako stopy v snehu. llustroval Ivan Pavle. Bratislava: Slovensky spisovatel, 2008, s. 61.
ISBN 978-80-220-1477-9.
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,Clovek je pre maliara i basnika ,,animal symbolicum’, kulttra ako Zivotna sféra
fudi sa konstituuje z diferencovanych procesov symbolizacie. Krajina je pre nich pre-
dovsetkym systém znakov, ktoré nesu stopy Iudskych vyznamov ukotvenych v kul-
tarnej tradicii, kolektivnej pamati, vytvaraju siete komunikacie medzi f'udmi, ktoré
do velkej miery zostavaju skryté a treba ich objavovat. Patria k formujtcim silam
Tudského domova, jeho tajomstva.

Ak krajinu, o ktorej hovori maliar a basnik, chdpeme ako vztah, relaciu, ako nie-
¢o neprenosné, ale aj vznasajuce sa ako sen, krajina ich pamadti, vizie je predovsetkym
redlny kat sveta a ich vztah k nemu lahko identifikujeme. Miesto ma redlnu topogra-
fiu, nie je iba poeticka utdpia. Slovensko nie je pre nich nepopisany list, ale predovset-
kym palimpsest, ktory ¢itajui, ktorého znaky desifruja a vykladaju. Basnik ¢ita spolu
s maliarom v krajine, v ,risi (jej) znakov', zo znakov jeho diela si vybera témy a motivy,
a to z ich obidvoch urcujtcich polarit profannej i sakrélnej ikonografie, ktoré sa pre-
kryvaju, tak ako to zodpoveda redlnej krajine i krajine videnej prizmou pamati.®

Jednym z motivov, ktoré sa zvazuju so slovenskou krajinou, a z obrazov, ktoré
in$pirovali literarne dielo basnika Rufusa a jeho bdseni s ndzvom Krajina s kostoli-
kom, je Kompankova krajinomalba:

,Byval jej sticastou.

Tak od vekov, Ze bez neho
nebola by to ona.

Deri driom by nebol, nocou noc,
bez hlasu jeho zvona.

Potrebovala ho

jak lacny svoju sytost.
Vediac, ze clovek je

nie Zivocich, lez bytost.

Neodmyslitelny

stdl v nej a prestdl mnohé.

A jeho vezicka pisala po oblohe
jak svetly BoZi prst.

Blizenci ve¢ného.
Onv nej a ona v riom,
jej Sifrovand sprdva.

O tom, Ze bez neho
bola by ako dom
bez okien.

V dusi tmavd.

8 Sabik, V. In: Kompének, V. - Rufus, M. Po ¢om to chodime. Bratislava: BELIMEX, 2001, s. 75 - 76.
ISBN 80-85327-85-6.
9 Rufus, M. Po ¢om to chodime. Bratislava: BELIMEX, 2001, s. 38. ISBN 80-85327-85-6.
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Basnik vyuziva neklasicka basnicku formu s jednou 5-verSovou strofou, tromi
4-verSovymi strofami, pricom poslednu z nich predchddza 3-ver$ovd strofa. V dvad-
siatich versoch kreuje lyricka vypoved o téme krajiny a znaku, o probléme kraji-
nomalby so symbolom kostolika a jeho kultirnej — duchovnej — nabozenskej —
krestanskej — (nepriamo) architektonickej — estetickej hodnoty pre krajinu. Prob-
lém a vyznam malby sa literdrne realizuje vo svojej varidcii v basnickom texte. Sub-
jekt riesi problém potencidlnej nepritomnosti kostola/kostolika v priestore krajiny
ako signdlu duchovnej kulttiry néroda, pricom vyuziva metaforu, uzsie, prirovnanie,
krajiny a jej naroda ako domu bez okien.

Zmyslové zakdsanie skuto¢nosti, vinem (tvaru, plochy, farby, svetla, tmy a pod.)
domu bez okien mdzeme chapat ako zdrojovii doménu, ktora je konkrétnejsia
a umoziiuje chapanie abstraktnejsich objektov, cielovych domén, v nagom pripade
krajiny ako priestoru pre umiestnenie sakralneho symbolu, kostolika. Tie sa snazime
pochopit prave metaforickym myslenim®:

Krajina bez neho/ bola by ako dom/ bez okien - vo vybranom pripade mozno
za zdrojovi doménu oznacit dom bez okien, kedze umoziiuje pochopit zdvaznost
potencialnej nepritomnosti kostola v krajine a bezvyznamnost ¢i nezmyselnost kra-
jiny bez kostolika.

Basnicka reflexia tradicie budovania a pritomnosti kostola v slovenskom pro-
stredi, v jeho krajine vyuziva druh metafory, personifikaciu, ba antropomorfizaciu,
ktorymi tradi¢ny (nabozenska hodnota), ba aj esteticky objekt literarne stvartiuje
v poludstenej podobe. Celostnost krajiny s kostolikom ako kulttirnym — duchov-
nym — nabozenskym — krestanskym i estetickym dedi¢stvom sa prezentuje ako
duchovna a estetickd hodnota, ktora ovplyviiuje aj prirodny ¢i vesmirny poriadok:
,Dert diiom by nebol, nocou noc,/ bez hlasu jeho zvona.

Vzdjomna spatost, ba existen¢na zavislost medzi krajinou a kostolom sa vyjadri
basnickym sposobom. Prirovnanie zdsadnej poziadavky krajiny k fudskej nevyhnut-
nosti naplnit potrebu hladu - ,Potrebovala ho/ jak lacny svoju sytost.“ - smeruje
od konkrétneho k abstraktnému, od fyzického k duchovnému, aby sa v nadvdznosti
na duchovnu tradiciu a poznanie naznacil duchovny vyvin/rast ¢loveka: ,Vediac, Ze
clovek je/ nie Zivocich, lez bytost.

Basnicky subjekt kreuje obraz kostola ako trvalej sucasti krajiny i duchovnej
hodnoty, vysledku ludského vnimania i myslenia. Obraz kostola sa konkretizuje
v jeho architektonickom, umeleckom stvarneni, aj v stvarneni Casti za celok (veze
za kostol), pricom personifikdcia ako druh metafory (vezicka pisala po oblohe) ima-
ginativne manifestuje v podobe ,0soby* dialog s transcendentnom. Prirovnanie jak
svetly BoZi prst potom tazi z principu farebnosti, ale aj z tvarovej podobnosti (linia
kriza a prsta) a z evidencie duchovnej pribuznosti ¢ hodnoty objektu/sakralneho
symbolu, ktory odkazuje na transcendentno/Boha: ,,Neodmyslitelny/ stdl v nej a pre-
stdl mnohé./ A jeho veZicka pisala po oblohe/ jak svetly Bozi prst.

10 Lakoff, G. - Johnson, M. Metafory, kterymi Zijeme. 2. vydanie. Brno: Host, 2014. 284 s. ISBN 978-80-
7491-152-1.
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Zrovnopraviiovanie priestoru krajiny a jeho integralnej sticasti, objektu kosto-
lika ako symbolu vecnosti sa literdrne realizuje prostrednictvom metafory, aby sa
zaroven potvrdila basnicka reflexia objektu ako $ifry ¢i symbolu: , Blizenci ve¢ného./
On v nej a ona v riom,/ jej Sifrovand sprdva.”

Ako sme naznacili, problém potencialnej nepritomnosti kostola v krajine sa
riesi lyrickym spdsobom, odreagtiva sa v lyrickej vypovedi, ktora prostrednictvom
metafor Strukturuje nase vnimanie, myslenie i konanie, napoveda o bytostnej zavis-
losti ¢i duchovnom vztahu toposu a objektu kostolika ako symbolu, ale vlastne
o fudskom vnimani a mysleni ¢i konani v jemu vlastnom priestore signovanom sak-
ralnymi znakmi: O tom, Ze bez neho/ bola by ako dom/ bez okien./ V dusi tmavd.”

Sakralny symbol - zvonica/zvonicka

Zvon je symbolom spojenia neba a zeme, jeho zvuk vola k modlitbe a pripomina
poslusnost vo¢i Bozim zakonom, ba dokonca bol povazovany za ,hlas Boha™.

Ajvbasni Zvonicka Ruafus reflektuje basnickym spsobom Kompéankovo sochér-
ske dielo a motiv i symbol zvonice:

,Nie veze velchramov.
Zvonicka.

To sme my.

Taki sme stdrocia
chodili po zemi.

A taki chodime

este vzdy.

Deti takych.
Zvonicka.

Blizsie k ndm

ako tam, pod oblaky.

Ved, Boze, Ty si Zem,
do vzisla z Tvojej hlavy.
Bud'teda na nej.

Preco Ta

vyhdnat do vysavy?

Zvonicka.
Taki sme, Otce nds,
taki Zili.

Povedz ndm aspori to:
Byvali sme Ti mili?“

u Becker, U. Slovnik symbolii. 1. vydanie. Praha: Portdl, 2002, s. 345. ISBN 978-80-7178-612-8.
12 Rufus, M. Po ¢om to chodime. Bratislava: BELIMEX, 2001, s. 29. ISBN 80-85327-85-6.
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Kompénkova Zvonicka je socharskym dielom z moreného dreva, ktoré reaguje
naarchetyp, navidené v dedinskom domovskom prostredi a potom na zaktsené iny-
mi zmyslami, teda na prvky ludovej architektury (zvonica, kostol, kaplnka a pod.).
Tieto prvky sa stavaju aj motivmi jeho vytvarného diela, obrazov a soch, pri¢om evo-
kujt znaky ¢loveka ¢i ludskej figtiry. Vo Zvonicke sa teda prestupujt znaky architek-
tonického objektu zvonice (vertikdlne komponovana stavba, symetrickd kompozi-
cia, zvon, kriz, horizontalne a vertikdlne orientované linie, elementarne tvary troju-
holnika, ovalu) a ludského ¢i figurdlneho prvku (evokdcia tela Zeny, matky).

Ruafusov basnicky text v neklasickej Zanrovej forme piatich strof s réznym poc-
tom ver$ov (5 + 6 + 5 + 3 + 2) rie$i problém, ktory sa odreagava len v perspekti-
ve a s vedomim o pritomnosti Boha a jeho reflexie ndsho ludského bytia vo svete:
,Povedz ndm aspori to:/ Byvali sme Ti mili?“

Basnicky subjekt postupuje od negacie obrazu veZi velchramov, synekdochy
vyjadrujiicej monumentalnost velkolepych sakralnych stavieb, k obrazu jednodu-
chej vezovitej stavby, v ktorej st zavesené zvony a ktorad je prizna¢nd pre slovenské
dedinské prostredie. Oproti monumentalite sa teda presadzuje hodnota jednodu-
chosti a vidieckeho Zzivota, pri¢om citovy priznak je vyjadreny zdrobnenim objektu
zvonice. Zaroven sa k architektonickému aspektu ¢i prvku priradzuje f'udsky aspekt,
ktory v prude ¢asu zjednocuje I'udi v slovenskom topose: , Nie veZe velchrdmov./ Zvo-
nicka./ To sme my./ Taki sme stdrocia/ chodili po zemi.

Reflexia duchovnej kontinuity, vyjadrenej vizbou medzi minulym a pritomnym
stavom, ako aj vztiahnutim sa k spolocenstvu, ktoré Zilo vo vymedzenom priesto-
re s pritomnym objektom a symbolom zvonice prechadza k reflexii vztahu medzi
zemou a nebom. Zvonica je chapand ako objekt so symbolickou platnostou, ktora
je situovand v fudskom priestore, a prave preto symbolizuje blizsi vztah k transcen-
dentnu, k Bohu: ,A taki chodime/ este vzdy./ Deti takych./ Zvonicka./ Blizsie k ndm/
ako tam, pod oblaky.”

Ludsky rozmer Bozieho ¢i bozského sa navodzuje i posiliuje v procese stotoz-
novania Boha so Zemou, ludskym prianim trvalej Bozej pritomnosti na Zemi. Zvoni-
ca je teda tym objektom, ktory svojou primeranejsou vyskou situuje Bozie do pozem-
skych suvislosti, blizsie k ¢loveku, nie do vysav katedral: ,Ved, Boze, Ty si Zem,/ ¢o
vzisla z Tvojej hlavy./ Bud teda na nej./ Preco Ta/ vyhdriat do vysavy?“ Stotoziovanie
Boha so Zemou je vyrazom viery v BoZiu volu pri stvoreni Zeme pre ludi.

Basnické vyjadrenie kontinuity rodu sa realizuje vo forme oslovenia Boha, ale
aj evokaciou formuly znamej z elementarnej modlitby, ako aj vdazbou na prizna¢ny
dedinsky sakralny objekt: ,Zvonicka./ Taki sme, Otce nds,/ taki Zili.“

Zaverecné verse kreuju pointu basne a ,len potencidlne rieSenie problému
v perspektive, kedZe basnicky subjekt ocakava dialogické spravanie sa Boha, jeho
odpoved o povahe ludského prebyvania vo svete pod kuratelou duchovnej ,Sifry*,
zvonice.

Basnik Milan Rufus a maliar i sochar Vladimir Kompanek interpretovali, kaz-
dy svojim spdsobom, niektoré zo sakralnych symbolov, ifier, ktoré su priznacné
pre slovenska krajinu a jej duchovnu kultdru. V prispevku sme sa venovali recepcii
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dvoch bésnickych textov, ktoré vznikli ako reakcia na vytvarné prototexty, Krajina
s kostolikom a Zvonicka. Kompanek reflektoval vytvarnym sposobom tie zo zna-
kov, ktoré su priznacné pre slovensku dedinu, Rufus si vyberal z jeho diel tie témy
a motivy (motiv a symbol kostolika, zvonic¢ky), ktoré sdm povazoval za zasadné vo
vazbe na duchovnt tradiciu svojej krajiny. Za jeden zo ziskov z dekédovania vyzna-
mu vybranych literarnych motivov a symbolov povazujeme adekvatnejsiu citatelsku
reakciu, novy/duchovnejsi spdsob bytia vo svete.
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LUPCO, M.:

Z dejin katolickeho skolstva v Ruzomberku II.
Pamatnica k 25. vyrociu zaloZenia

Gymnazia sv. Andreja v Ruzomberku.

Martin : Fork, 2017, 204 s. ISBN 978-80-972687-3-2.

MAREK DURCO

Vysokd skola zdravotnictva a socidlnej prdce sv. Alzbety v Bratislave

Vydavatelskému a odbornému dielu historika Martina Lupca v oblasti sloven-
skej historiografie, ktora sa dotyka fungovania primdrneho a sekundarneho kato-
lickeho skolstva v Ruzomberku, patri bezpochyby uznanie. Vo svojom usili objek-
tivne zmapovat dvadsatpat rokov fungovania a existencie katolickeho Gymnazia sv.
Andreja v Ruzomberku autor vo svojej prdci siahol k archivnym zdrojom a prestudo-
val mnozZstvo odbornej historickej literatury, ktord sa zameriava na skolstvo na Slo-
vensku vo v§eobecnom meritku, prip. napomocnymi mu boli i vedecké $tudie a pub-
likacie rekognoskujuce skolstvo v regione Liptova i v samotnom Ruzomberku v jeho
jednotlivych vyvinovych etapach. Toto knizné dielo historika M. Lupca bezprostred-
ne nadvazuje na jeho odbornu pracu, ktora bola prezentovana v uplynulom kalen-
darnom roku 2016, kde sa zameral na dvadsatpét rokov premien Zakladnej skoly
sv. Vincenta v Ruzomberku a v nej heuristickym vyskumom archivnych pramenov
a literatury poukdzal na bohatost a sirokospektralnost tejto katolickej vzdelavacej
a vychovnej ustanovizne. Obe skoly - Zakladna skola sv. Vincenta i Gymnazium sv.
Andreja v Ruzomberku - si pripominajt 25 rokov. Tento vzacny publikaény pocin
autora M. Lupca je toho dokazom.

Je to jedna z prilezitosti, ako vntitornou sebareflexiou priviest nase srdcia i mys-
do pritomnosti, ale aj do budticnosti, aby katolicke zdkladné, stredné i vysokeé skol-
stvo v Ruzomberku prinasalo novy kvas evanjeliovej Pravdy nielen cez svojich peda-
gogov a vychovavatelov, ale aj cez ich absolventov. Je mylné tvrdenie, Ze len vzdelany
mlady clovek je nadejou spoloc¢nosti a sveta, skor mézeme povedat, Ze len moral-
ny a vzdelany ¢lovek je na osoh a na v§eobecné dobro spolo¢nosti na Slovensku,
v europskom priestore i v globalizujiicom sa svete. Len sama vzdelanost bez nad-
casovych pravd Desatora a katolickej morélky nestaci a vedie do slepej ulicky, ale
vzdelanost spolu s moralnymi principmi krestanstva dava vyrast ¢loveku, ktory seba
chdpe ako plnohodnotnti bytost stvorent Trojjedinym Bohom na Bozi obraz. Prave
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motto Gymnazia sv. Andreja v Ruzomberku: ,V pravde, vernosti a svitosti prividza-
me blizsie ku Kristovi,“ ako aj deklaracia Druhého vatikédnskeho koncilu (1962 - 1965)
o krestanskej vychove Gravissimum educationis boli jednym z hybnych momentov,
preco toto gymnazium zaciatkom devatdesiatych rokov 20. storocia vzniklo a snazi-
lo sa nadviazat na starsie korene a tradicie cirkevného skolstva v Ruzomberku. Tieto
tradicie a duch krestanskej moralky a vzdelanosti bol nasilim preruseny najma v case
komunistickej perzekucie (1948 - 1989), teda v obdobi nasilnej ateizacie a hrubého
materializmu. O tychto skuto¢nostiach, ako aj o premendch starsieho cirkevného
katolickeho $kolstva v Ruzomberku je aj tato predkladana kniznd publikacia histo-
rika M. Lupca.

Knihu o existencii Gymnazia sv. Andreja v Ruzomberku autor rozdelil na nie-
kolko casti. V tvodnych stranach je prihovor spisského diecézneho biskupa Mons.
Stefana Sec¢ku, PhD., v ktorych vyslovil tiprimnu gratulaciu ku $tvrtstorocnici tejto
vyznamnej $kolskej ustanovizni v Ruzomberku. Potom nasleduje prihovor riaditela
Skoly PaedDr. Kamila Nemc¢ika. V kapitolke Svity Andrej - patrén ndsho gymndzia
(s. 13 - 16) je vhodnym spdsobom vysvetlené, preco sv. Andrej sa stal patronom tej-
to skoly. Bol to prave on, ktory ako prvy priviedol sv. Petra, svojho brata, ku Jezisovi
Kristovi. V tejto symbolike nachddzame obraz, Ze aj spolo¢nost na Slovensku si ma
vSimat hodnoty krestanstva a na nich stavat vsetky ostatné oblasti mravného, poli-
tického, hospodarskeho i kulturno-spolocenského Zivota. V prvej kapitole sa autor
zameral na vyvoj cirkevného $kolstva v Ruzomberku v hlavnych etapéch (s. 16 a n.).
V druhej kapitole zameral svoju pozornost na vzdelavacie instittcie na poli elemen-
tarneho kolstva e$te pred vznikom Gymnazia sv. Andreja (s. 46 an.). V tejto kapito-
le sumarizujticim spdsobom analyzoval Rimskokatolicku farsku skolu, ako aj vyvoj
a vnutorne nasmerovanie Rimskokatolickej chlapcenskej ludovej skoly v obdobi
rokov 1872 - 1945, kedy vsetky cirkevné skoly na Slovensku boli postatnené a ich
majetky boli tatom skonfiskované. V tejto kapitole na zdklade dosledného studia
archivnych dokumentov vypracoval Zivotopisné medailony viacerych pedagogic-
kych osobnosti: Robert Dubravec (1898 - 1934), Vojtech Holdo$ (1890 - 1954), Jozef
Jakubik (1872 - 1962), Jan Kiiazovicky (1876 - 1934), Jan Labaj (1856 - 1934) a Gizela
Almasiova (1895 - 1976).

Historik M. Lupco vo svojom prezentovanom diele poukazuje, Ze Gymndzium
sv. Andreja v Ruzomberku nevyrastol takpovediac na zelenej luke. Nadvazova-
lo na kontinuitnu historiu cirkevného $kolstva v Ruzomberku. Je spravne, Ze autor
nacrtol historicky vyvoj starsieho katolickeho $kolstva v tomto meste. Farska sko-
la v Ruzomberku jestvovala uz kratko po vybudovani prvého Kostola sv. Ladislava,
pravdepodobne v druhej polovici 13. storodia (porov. s. 16 a n.). Prvopociatky vzde-
lanosti a vychovy na nasom tizemi kladie do 9. storocia a spdja ju s christianiza¢nou
¢innostou solunskych bratov: svitych Konstantina - Cyrila a Metoda. Predovsetkym
vobdobi novoveku v 16. az 18. storoci skolstvo v Ruzomberku bolo poznacené nielen
stavovskymi povstaniami, ale aj nabozenskymi rozpormi a napétim ¢i uz na strane
reformdcie alebo rekatolizacie. V tomto pomerne nepokojnom obdobi charakter $kol
v Ruzomberku bol determinovany najmé zemepanskou vrchnostou a vyznanim, ku
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ktorému sa aktudlne hlasili. Podobne aj v Ruzomberkuy, ako aj v inych ¢astiach vte-
dajsieho Uhorského kralovstva sa uplatiioval uzus: ,Cuius regio, eius religio.“ Tento
princip vo vyznamnej miere ovplyviioval aj charakter skolstva v Ruzomberku, ako
aj vyber ucitelov a kantorov. Nemozno zabudnt aj na existenciu katolickej skoly,
ktoru viedli piaristi od prvej tretiny 18. storocia. V ramci rekatoliza¢nych procesov
a kazdodenného zivota Ruzombercanov tato skola zohrala vyznamnu dlohu. His-
torik M. Lupco vo svojom historickom exkurze cez vyskum povodnych dokumentov
z viacerych archivov deskribuje vyvoj skolstva v Ruzomberku od ¢ias Marie Terézie
a jej Skolskych reforiem, cez obdobie 19. storocia a v$ima si, ako silnejiica madariza-
cia na prelome 19. a 20. storocia poznacila konkrétne osudy a Zivot Skolstva v Ruzom-
berku (porov. s. 25 - 32). Vznik Ceskoslovenskej republiky po skonceni prvej svetovej
vojny (1918) na troskdch Rakusko-Uhorska bol istym svetlom na konci tunela, kedy
sa mohlo aj slovenské skolstvo nadychnut a mohlo byt organizované novou formuju-
cou sa generdciou slovenskych ucitelov. Podobne aj katolicke $kolstvo v Ruzomber-
ku v obdobi rokov 1939 - 1945 malo svoje zaujimavé historické momenty, na ktoré
autor poukazuje (s. 37 - 39).

Po obnoveni Ceskoslovenskej republiky a po skonceni druhej svetovej vojny
(1945) nastali zdsadné zmeny vo vntitornom fungovanti, ako aj v organizacii $kolského
systému na urovni zakladného, stredného i vysokého skolstva. Charakter tzv. mar-
xisticko-leninského svetondzoru formou 1zivého vedeckého ateizmu prenikol vSetky
oblasti spolo¢nosti v strednej a vychodnej Eurdpe a dotkol sa aj edukacnych institd-
cii na niekolko desatroc¢i. Vychovat ¢loveka bez Boha a ponuknut mu istt klamliva
predstavu budovaného ,raja na zemi“ sa priamo odrazil aj v premenéch zakladného
Skolstva v Ruzomberku v druhej polovici 20. storocia.

Prvé roky po novembri 1989, kedy sme zaznamenali vyrazné zmeny v politic-
kom i spolocensko-hospodarskom zZivote, v Ruzomberku silneli hlasy i tsilie pod-
porit vznik katolickeho skolstva. V juli 1991 bola zalozena Zakladna $kola sv. Vin-
centa a o necely rok neskor zacalo pisat svoju novodobu historiu aj cirkevné stredné
Skolstvo. V juni 1992 sa konstituovali aj dalsie dve katolicke skoly v meste: Gym-
nazium sv. Andreja a Stredna zdravotnicka $kola Marie Terézie Schererovej. Zria-
dovatelom gymndzia sa stal Rimskokatolicky biskupsky arad v Spisskom Podhradi
- Spisskd Kapitula (porov. s. 92 a n.). Mozno konstatovat, ze vznik katolickeho $kol-
stvav Ruzomberku i v ostatnych regiénoch Slovenska bol podmieneny ,duchovnym
hladom® Iudi po Bohu s dorazom, Ze poslanim Katolickej cirkvi je pravo zriadovat
aorganizovat skoly vSetkych stupiiova druhov. Tato skuto¢nost bola aj vizitkou toho,
ze skompromitovany komunisticky rezim sa usiloval vytriet z fudskych stdc kazdu
stopu po Bohu a devalvovat ¢loveka len na matériu, kde ludska mysel a ludské vedo-
mie je istou formou vyssie organizovanej hmoty. Autor knihy M. Lupco si okrem vse-
obecnej charakteristiky $koly a jej zamerania v§ima aj priestorové a materidlno-tech-
nické vybavenie (s. 106 an.). Co treba osobitne vyzdvihnut, je prehlad zamestnancov
pedagogického i nepedagogického zamerania Gymndzia sv. Andreja (s. man.) vroz-
medzi rokov 1992 az 2017. Ocenujeme aj to, Ze autor skompletizoval prehlad absol-
ventov tejto $koly od jej vzniku az do roku 2017 (s. 18 a n.). Tato kapitola urcite zauj-
me kazdého, kto pocas 25-ro¢nej existencie gymnadzia bol jeho frekventantom. Autor
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vhodnym spdsobom vytvoril priestor, aby pedagogovia, absolventi i Ziaci Gymnazia
sv. Andreja vyjadrili svoj vztah ku $kole v mozaike spomienok (s. 139 a n.). Vhodnym
doplnkom prezentovanej jubilujicej publikdcie je aj kapitolka o vyznamnych uspe-
choch 8koly, ktoré autor spracoval prehladnym spésobom (porov. s. 160 a n.). Na dal-
Sich stranach autor nacrtol viziu skoly v novom tretom tisicro¢i, kde sumarizujucim
pohladom ukézal na jej silné a slabsie stranky. V zavere autor poukazuje na kontinui-
tu katolickeho $kolstva na dolnom Liptove az do sti¢asnych dni s vynimkou obdobia
rokov 1948 - 1989, kedy doslo k jeho nésilnému postatneniu. Pozitivnym vkladom
tejto knihy je zdver - zhrnutie prelozené do angli¢tiny, nem¢iny a francuzstiny.

Historik M. Lupco hodnotu svojej prace zvysil aj kritickym poznamkovym apa-
ratom, mennym registrom a zoznamom pouzitych pramenov a literatury. Vysled-
kom jeho pedantnosti je dielo, v ktorom sa sntibi popularizacia skiimanej problema-
tiky a vedecky pristup k pertraktovanej téme, ktorou je 25-ro¢né jubileum Gymnazia
sv. Andreja v Ruzomberku. Kniznt publikdciu povazujeme za velmi prinosnti a obo-
hacujucu $kolské dejiny Ruzomberka. Je naozaj vybornou propagdciou pedagogov
a Katolickej cirkvi na tseku vzdelavania a vychovy mladej generacie v krestanskom
duchu. Do budtcnosti by sa tato kniha mohla stat vyzvou pre kolektiv historikov
aarchivarov, aby sa pripravila komplexna monografia skolskych dejin mesta Ruzom-
berok od najstarsich ¢ias do sucasnosti, pretoze Ruzomberok je aj sidlom Katolickej
univerzity. Prave metodou ad fontes takto pripravend kniznd monografia o skolskych
dejinach Ruzomberka by bola skvelym prinosom pre toto mesto, ktoré je centrom
vzdelanosti nielen na regionalnej, ale aj celoslovenskej urovni.
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TIRPAK, P. - ILKO, M.:
Podavanie Eucharistie detom a nemluviiatam po krste.
Petra n. 0., 2017, 56 s. ISBN 978-80-8099-124-1

STEFAN PALOCKO

PreSovskd univerzita
Gréckokatolicka teologickd fakulta,

V mnohych vychodnych cirkvach, ¢i uz katolickych alebo nekatolickych, sa
zachovala starobyla prax podavania sviatosti Eucharistie detom, ktoré este neuziva-
ju v plnosti rozum. V dnes$nych ¢asoch sa mozno stretnut aj s tym, Ze tie vychodné
cirkvi, ktoré sa v minulosti od tejto praxe odklonili, sa pod vplyvom ucenia Druhého
vatikanskeho koncilu (porov. OE2) k podavaniu sviatosti Eucharistie detom vracaju.
Tu je potrebné poznamenat, Ze nejde len o starobylt prax vychodnych cirkvi, kto-
rd bola v ur¢itom case cirkevnou hierarchiou zavedend, ale ide o prax, ktora priamo
vyplyva zo zmyslu samotnej sviatosti Eucharistie, a ktora bola preto pévodne vlastna
aj latinskej cirkvi.

K tejto praxi sa od 1.septembra 2017 vratila aj Gréckokatolicka metropolitna cir-
kev sui iuris na Slovensku. V suvislosti so znovuzavedenim tejto praxe bola vydana
publikdcia Poddvanie Eucharistie detom a nemluviiatam po krste, ktorej autormi st
doc. ThDr. Peter Tirpak, PhD. A ThDr. Miroslav ITko, PhD.

Publikdcia zacina pastierskym listom preSovského arcibiskupa a metropolitu
Mons. Jana Babjaka SJ, ktorym je prax poddvania Eucharistie defom a nemluviiatam
po krste uvadzana do praxe. Nasleduje zd6vodnenie uvedenia tejto praxe z historic-
kého i teologického hladiska. V suvislosti s tym sa publikacia odvoldva na dokumen-
ty Cirkvi, ktoré vysvetluju doleZitost tejto praxe. Velkym pozitivom je zvyraznenie
tlohy rodiny pri odovzdavani viery, ktoré nevyhnutne musi sprevadzat prax podava-
nia Eucharistie detom.

Po tychto textoch sa autori publikicie venovali praktickym usmerneniam, kto-
ré su v struénych a vystiznych bodoch vyjadrené osobitne v smerniciach pre kiazov,
vsmerniciach pre rodi¢ov a napokon v smerniciach pre katechétov. Ide o vykreslenie
situdcii, ktoré nevyhnutne v praxi nastavaju pri podavani Eucharistie detom, kto-
ré nevyhnutne treba riesit. Vdaka tymto smerniciam mozno pohodlne predist roz-
licnym komplikdcidm, ktoré by mohli nastat ¢i uz zo strany kriazov, alebo rodic¢ov
aich deti pri podavani a prijimani tejto sviatosti. Usmernenia sa venuju nie len bez-
prostrednej praxi podania Eucharistie dietatu, ale taktiez priprave a moralnej moz-
nosti ¢i nemoznosti podania tejto sviatosti. Tu je potrebné velmi pozitivne zhodno-
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tit, Ze autori sa neupinaju na umelo stanoveny vek dietata, kedy uz je potrebné pre-
stat's podavanim Eucharistie detom a zac¢at pripravu na sviatost zmierenia a pokania,
ale vychadzaju z podstaty tychto sviatosti a zo zmyslu, ktory im dal samotny Kris-
tus. Preto za jediny okamih, kedy je potrebné prestat podavat Eucharistiu dietatu
je uznany len okamih spachania tazkého hriechu. Je zdoraznené, ze tento okamih
maju rozoznat rodicia dietata, ¢im je opat zdéraznend nezastupitelna tloha rodi-
¢ov pri vychove ku krestanstvu, ku ktorej sa rodicia dietata pri krste pred Cirkvou
zaviazali. Zaroven su to opat rodicia, ktori rozoznajtc tazky hriech u svojho dietata
st povinni hned zacat' v spolupréci s miestnym kiiazom s pripravou na sviatost zmie-
renia a pokania, aby dieta nezotrvavalo zbytocne v stave bez posvacujicej milosti.

Napokon autori vypracovali sedem katechéz, ktoré majui objasnit otazky kres-
tanskej inicidcie a poddvania Eucharistie detom a publikdciu zakoncuje pomdcka pre
spytovanie svedomia pre deti.

Publikdcia je velmi dobrou priru¢kou pre uvedenie praxe podavania Eucharistie
detom a nemluviiatam po krste. Je prakticka ako pre kiiazov, tak i rodicov a kateché-
tov. Vdaka tejto publikacii mozno bez vacsich problémov a s dostato¢nym porozu-
menim voviest deti do praxe prijimania Eucharistie pri slaveni Bozskej liturgii, ¢i sa
autentickejsie vyjadri znak prislusnosti deti ku Kristovmu Tajomnému telu. Zaro-
veni sa v detoch odmalicka utvrdzuje fakt, Ze prijimat Eucharistiu a tak by t u¢astni
na Kristovom Zivote je pre krestana nieco samozrejmé a normalne, a naopak, Zivot
v hriechu a nemoznost prijimat Eucharistiu je vytrhnutie z normalneho krestanské-
ho Zivota.
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